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KAZANIE 


na oftatnią Niedzielę po 
Swiątkach. 
O trzćch górach; "ао których przed Sędzią 
Bogiem uciekać mamy. 


Tunc qui in Judea Juni fugiant in montes, 


у... Matth: 24 
фаш 
CZ, КО! Tatarfki imieniem Itanfura, Da. 
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aza  Tyufzowi Królowi Perfkiemu., z 
mieć którym woynę toczył, taki, iak 
AZ z ytazni hifioryach politycznych, 
pofłał upominek: myfz w lapce, rybę w fieci, 
ptaka w klatce, a przytym ftrzałę iadem zara- 
żoną. Uważaląc tę niezwyczaypą darowiznę 
Clemens Alexandryifki, dochodzi Królewfkiey 
yśli, y mówi: tym upominkiem zawzięty 
Krol wyraża: że gdybyś Пе Daryufzu krył iak 
myfz w rofpadlinach ziemnych, topił iak ryba 
w bezdennych nurtach, ulacywał iak ptak na 
powietrzną wyfokość, nigdzie Пе nie fkryiefz 
przed 
X. Balfama Brzygod: Тот VI. 


2 Adwent I. 
przed gniewem moim, wfzędzie cię doftanie 
ta wojenna firzała, którą ci polyłam. To har- 
dość złego Króla niefkuteczna: To nieomylna 
prawda, że grzefznik nieprzyiaciel fpra wiedli- 
wego Króla Boga przed fądem y piorunami 
iego nigdzie fig ukryć nie potrafi. Mówi Da- 
wid: Pf: 138. 0.8.67 10. wftąpię do Nieba? Ale 
jeżeli gdzie, tam-Panie iefte$: tu illic es; fpufzczę 
{йе do lochhw podziemnych? ale y tam cię 
znaydę:ades. Ucieknę na ofłatnie kraie Świata? 
ale y tam rąk twoich nie umknę: illit tenebit 
me.dextera tua. Та coż tedy (ce mi dziwno 
iet) dzifieyfza Ewangelia, którą całą Hilariufz 
Swięty o fądzie y gniewie Bofkim tlumaczy, 
uciekać nam grzefznym każe па góry jakieś 
przed Bogiem zagniewanym? Właśnie iakby 
nas góra iaka ód {ади Bofkiego obronić miała? 
negue in tefo, (mówi Tomatz z Akwinu, in Ca- 
żena fuper hodter; Evan: ) negue im поко manentes 
tempefiatem ira evitare poterunt. Czyli na 
dach wniydziefz, czyli na role y, pòla póydziefz, 
wfzędzie cię nawalnica gniewu Bofkiego firze- 
pie: tempefłatem iwa evitare non poterunt. 
Dworny tu (рѓгугпат Пё) byłem, dworność 
y wy podobno macie: co to (а za góry, które 
nas od fprawiedliwych Boga piorunów zafło- 
nić mogą? fugiant ad montes. Dworność mo- 
ig należytą uwagą ufpokciłem, wafzą ufpokoię, 
dy na dalfzym Kazaniu te góry pokażę , do 
których choć naywiękli grzefznicy uciekaiąc 
бе, 


KAZANIE I. 
йе, mogą uyść ftrafznego fądu Bofkiego. 
M. D.G. 


3 
Ad 
W Hgział o tych górach Pfalmifla S. wfzakże 

z tym бе wyda je Pfal:r20. v.1. Ievavi ocu- 
los meos im monies > unae veniet auxilium mihi ią 
podnefiłem oczy moie na g гу, GARE mi przyj. 
dzie pomoc. Wiedział mówię, ale ich w Ї2с2е- 
gulności, co у jakie fg, nie opifał, nie wyraził, 
Dla czego Xiądz Lohner. w В pliate 
chcąc dóyść Pfalmifty myśli, 
Auguftyna, Hieronyma, y PM zolega różne 
wylicza góry, a każdą йа шеа K > obrony grze- 
fznika od gniew u Bofkiego. Atoli moralni tlu- 
macze Pifma S. tę wielość gór do trzech tylko 
ściągaią. Trzy (mówią) fą g gory, do których 


przed Sędzią Bogiem uciekać mam зу. Pierwfza: 
bardzo wy pk druga: p 


cia: okropna у fra 
1, fobą, że, ieże 
dng, mufi Кой: 
koniecznie y 
uydzie {prawi 
1°рос to 


ce Гуоїеу, 
na fundamencie 


rzykra y gorzka; trze 

Tak zaś fa złączone 

Л, i na je- 
128 арі, mufi 
inaczey nie 
iego. Y dla 
mówi : fugiant 
Niech ueiek aig пае sry. Nie na ie- 
Опе górę, ale na g bo iedna bez drugiey 


może, sle wfzylikie ra- 
zem; fugiant ad montes. Podobno pytacie eie- 


kawie у dwornie, cóż to ief ża góra pier- 
А 2 wfza? 


і2па. 


a! monies. 


grzelzn ika zba w jé "nie 


Adwent Т. 
wfza? Со za góra, iakeśmy fłyfzeli, wyfoka ? 

Odpowiadam z Pfalmiftą: tą górą ieft miłofier- 

dzie Bofkie, tak wyfokie y wfpaniałe w fobie, 

Że fam Tron Sprawiedliwości Bofkiey, na ktć- 

rym Bog iako Sędzia zafiada, przewyżfza y 

przenofi. Mifericovdia fuperexaltat judicium, 

miłofierdzie przewyżlza fprawiedliwość. Do 

tey mówię gory kto ucieka , befpiecznym od 

gniewu Bofkiego zoftaie; iako bowiem ten, 
który wfzedł na górę wyżlzą od tych zwyczay- 

nych chmur defzczowych, nie boi fię, aby go 

nawałnica nie ftrzepała, albo piorun nie zabił. 
Czemu? bo fłoi wyżey nad chmurą; chmura 
zaś tym tylko fzkodzi, którzy pod nią zofłaią. 
"Tak y'ten, który йе uciecze do miłofierdzia 
Bofkiego, nie powinien бе lekat fprawiedli- 
wych piorunów zguby y kary wieczney; cze- 
snu? bo miłofierdzie, do którego Пе uciekł, ief 
wyżfze nad fąd y karę: mifericordia fuperexal- 
tat judicium. 

Y nie |rozumieycie, żeby to podobieńftwo 
tylko było dowcipne; w rzeczy famey nie 
imafz łacnieyfzego do obrony grzefznika fpo- 
fobu nad ucieczkę do miłofierdzia Bofkiego. 
Wyraził to Pifarz Jerozolitniki, gdy w kfiędze 
Machmetinazwaney, ten wierfz 8. Pfalmu 24. 
tłumacząc: fłodki y prawy Pan, przetoż da 
prawo шућертут na drodze, taką fobie uczy- 
nił imaginacyą: wziął grzefznika za towarzy- 
iza, у do różnych z nim fędziów pofzedł, 
chcąc 


KAZANIE I, 5 
chcąc przecię u którego łafkawy na Йгопе iego 
znaleść wyrok. Przyfzedłem, mówi, do Mędr- 
ea Pańfkiego; pytam: iaki Wyrok na grzefzni. 
ka kladziefz? Odpowiedział mi: Pyov:13. 0. 21, 
grzełzników goni niefzczęście, Pofzedłem do 
Proroka, pytam: iaki wyrok na grzefznika pi- 
fzefz? Odpowiedział: Fzech:19. v. 20. Dufza, 
która zgrzefzyła, umrze. Pofzedłem do Prawa, 
pytam: со też o grzefzniku fądzifz? Odpowie- 
działo mi, niech czyni ofiary, jak napifano 
ieft Levit: т. Pofzedłem пакошес do Boga; py- 
tam; A ty Boże iaki też na grzefzniką czynifz 
wyrok? Odpowiedział mi: odpufzczono 'mu 
będzie. Dulcis €7 refius Dominus. Wfzędzie 
obciążają, ńafłępuią, potępiaią, fam Bóg miło» 
fierny gotów darować. Ani człowiecze niech 
ci nie tamuią drogi do łafkawości Bofkiey 
wielkie, ba choćby też naywiękfze grzechy 
twoie; ffuchay Wincentego Ferreryufza, co mós 
wi: Dominica 4. pofl Trinit: Choćbyś wfzyft- 
kich pozabiiał Apoliołów; choćbyś wlzyfikie 
nieczyfłości, cudzołóftwa, świętokradztwa ро- 
pełnił, choćbyś. nakoniec famego Zbawiciela 
twoiego Jezufa ukrzyżował, mafz iefzcze wol. 
ny przyftęp do miłofierdzia Bofkiego, у ieżeli fig 
do niego ucieczefz, unikniefz firafznego fądu. 
Toż fanto, więkizą bo Doktorfką powagą u- 
twierdza Hieronim S, czyliż nie wiefz, że do- 
póki żyiefz, choćbyś wizyfikich grzechow był 
winien, mafz iefzcze mieyfce dobrey nadziej. 
Аз Ale 


Adwent I. 

Ale na co ci świadectwa ludzi, kiedy mafz 
upewnienie od famego Boga. Powiedział Chry- 
fius przypowieść о fłudze dłużniku dziefięć 
tyfięcy talentów, w któreyto liczbie wfzyfikie 
бе według Eniflena liczby zamykaią; że fie Pan 
nad nim zmiłowawfzy, wfzyftek mu dług da- 
rował: Mifertus Dominus dimift eum. Wiefz- 
że, kogo ta przypowieść wyraża? co ten dług 
tak wielki znaczy? oto Eniflenus mówi: twòy 
to obraz grzefzniku, choćbyś miał пау więkfze a 
niezliczone grzechy, Bóg ci gotów darować, 
nad tobą zmiłować, byleś е do niego uciekł: 
ut hujus exemplo intelligant cateri, quantam 
Jpem habere pofjent. Y to to iefł, co zawfze 
w wielkim podziwieniu Augufłyna trzymało. 
„O miłofierdzie Boga moiego! wypifać cię nie 
„nogę, idkoś ieft koyne, iek еспе, iak miłe! 
„1a grzefzyłem, atyś mię nie karało! ia nie- 
„witrzemiężliwy w fwywoli byłem, a tyś mi 
„, przebaczało! ia umyślnie złość przedłużałem, 
„a tyś mi 011046 świadczyło.. Ale czyliż to 
fylko iednego Augufiyna miłofierdzie Bofkie 
od zguby obroniło? Gdybym miał sefzyftkich 
tak w Hiftóryi Pifma, iśko też Kościelney wy- 
fażonych, coż dopieto tych, a ktorych, świat 
nie wie, a oni miłofierdzia Bofkiego doftąpili: 
gdybym niówię miał tych wfzyftkich liczyć, 
ani fiły ani czafu by mi nie wyfłarczyło. Dość 
powiedzieć: żadnego grzechu nie malz, Które- 
goby miłofierdzie Bofkie, byleś ty człowiecze 

„chciał, 


cy mógł taki grzech na człowieka 


ryby famey tylko fprawiedliwo- 
ał, a dla wielkości złości fwo- 

б nie mógł być odpufzczony; y odpowiadaią 
wlzyfcy; nie może tego Bóg uczynić. Bo gdy- 
by taki grzech mógł popełnić człowiek, Bóg by 
lię r i 


c 


р 


iey 
A 


nòg? zmiłować; gdyby fię nie 
zimiłować, nie miałby miłofierdzia nay- 


dofkonalfzego ; gdyby nie miał: miłoGerdzia 
naydofkonalfzego, byłby w Iftocie fwoiey nic- 


4 


dofkonały; gdyby był w Iftocie fwoiey niedo- 
fkonałym, nie byłby Bogiem. A iak to jef nie- 
+podobna, żeby Bog nie był Bogiem, tak też 
to niepodobna, żeby człowiek taką złość po- 
pełnił, dla któreyby бе nad nim Bóg zmiłować 
nie mógł: mifericordia ftperexaltat judicium 
Do tey tedy góry wyfokiey, to іеї ido miło- 
fierdzia Bofkiego naypierwey niech ucieka, kto 
chce fprawiedliwych uniknąć piorunów, 
Atoli przelirzegam: arcy niefzczęśliwy iefł, 
który na tey tylko lamey przefłaie górze, y na 
famym zafadza бе miłofierdziu. niechcąc pofig- 
pić do góry gorzkiey: ad montem myrrhe, bo 
taki zwyczaynie maigc ufność w miłofierdziu 
Bofkim, że mu Bóg odpuści grzechy, w tę na- 
dzieię bardziey a bardziey grzefzy, albo nie- 
chege czynić,albo odkładaiąc pokutę świętą, tym 
famym na firafznicyfzy fąd przychodzi Boga 
4 ipra- 


8 Adwent T. 
fprawiedliwego, a to z dwóch przyczyn. Pier- 
wiza: że miłofierdzia Bofkiego, które mu jeft 
pozwolone na otrzymanie zbawienia, zażywa 
na zarobienie potępienia; podobny do owego 
paiaka, który z śliczney róży, zamiafł fody- 
czy iad y truciznę zbiera. Druga: że taki czło- 
wiek (wybaczcie ffawu) na {моу głupi umyfł 
chce nakłonić Вора, wyciągaiąc koniecznie od 
niego rzeczy niepodobney. Bóg mu obiecał 
miłofierdzie fwoie ale pod zakładem, ieżeli 
będzie pokutował; wfzakże tak u Ezechicla 
mówi: Cap: 33.v.12. miezbożność miezbożnego 
nie za/zkodzi ти, któregokolwiek dnia mawsóci 
Ле. А na drugim mieyfcu: Powiem niezbożne- 
mu: ите śmiercią; a on icżeli uczyni poku- 
żę, żyć będzie życiem, "Геї (ате kondycyą 
wyraził u Jeremiafza w Rozdziale 18. Człowiek 
zaś na famym tylko polegaiący miłofierdziu Bo- 
fkim, chce od Boga zmiłowania Пе -y odpu- 
fzczenia grzechów, a niechce wypełnić kon- 
dycyi, niechce pokutować; podobny do owe- 
go, który chce koniecznie widzieć iaka rzecz, 
a niechce oczu otworzyć: chce wniść do izby, 
adrzwi zamyka; chce otrzymać zwycięfitwo 
nad nieprzyjacielem, a bić fię z nim niechce; a 
fak ten nie obaczy, nie wniydzie, nie zwycię- 
ży; tak y ten fądu firafznego nie uniknie, któ- 
гу fzuka miłofierdzia bez pokuty. Trzeba tedy 
bez pocliyby grzefźnikowi tak do tey pier- 
wfzęy a wyfokiey góry uciekać, toieft do mi- 
łofier- 


lofier 


powa 
ta ief 


w fe r 
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bo na 
bna ч 
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KAZANIE 1. 9 
łofierdzia Bofkiego, żeby oraz na drugą wlłę- 
pował, to ieft pokutę $ świętą. Prawda: gorzka 
ta ieft góra, bo fam żal za grzechy gorzkość 
w fercach nafzych fprawuie; iak mówi Dawid: 
Pfal: 41. 1 у mi 12у moie za chleb we dnie 
imówią codzień „ kędyz iefł 
. Przykra iefzcze, bo przykrość do- 
nienie za grzechy czyni, zafadzone al- 


Y W посць, 


Rog t wt 
fyć-uczy 
bo na modlitwie, albo na umartwieniu ciała, al- 
Бо naiałimużnie. Z tym wfzyfikim, niepoda- 
bna wymówić, iak belpieczna, iak pewna do 
uchronienia ш ЛЕ ра ДП lądów. Bofkich. 
Otworzył nam tę o al kiedy po- 
wiedziawfzy Zydom: Luc: 3. 0.7.69 5. rodz 
{н i rey, kto wam pokazał, zebyście ucie- 
; етут? tudziefz przy- 
ine owoce, pokuty. Właśnie 
èw Bofki pokuta święta zgła- 
coż nie je inaczey fłuchacze; 
"Trybunał; ieden Oycòwfki, 
z człowieka dzieie w konfeflyo- 
nale; drugi firafzny fędziacki, który  nafam- 
przod przy fkonaniu człowieka, potym na do- 
linie ]ozafatowey odprawować пе będzie. Kto 
fi; tedy z grzefzników w. Życiu uciecze do te- 
go Оусом fkie › Trybunału, kogo raz Bóg 
łafka wie ofądzi, wygra (prawę, bo iuż R 
firafznym Trybunałem nie będzie fądzony na 
zgubę у potępienie: guis oflet obir fugerć 
a venłura ira? facite ergo {тийи dignos pe 
Kilen- 


który fig p 


ы: „т=н; 
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nitenlin. Rzeczelz: wlzakźe grzechy nafze, hieni 
choć iuż tu fpowiadane, y owizem zgładzone ap 
przez żal ferdeczny, przecież na firafznym fa- | say 
d Bog: wyiawłone ciemu światu będą? у przeci: 

f ѓа Пе tam: zaprzenie Piotra, niedo- Nepi 
wiarliwo 'Domafza, cudzołófiwe Dawidi, nie- ЙК 
wltydy Magdaleny, grzechy Auouftyna. Od- 
powiadam z Grzegorzem: prawd Bé 


а, obiawi Bóg 
PON tę 
: nie dla 


grzechy fprawiedliwzy ch fwoich, { 
za nie, Бо 


go, żeby pod fad firafzny podpad 


arfi a s U 6 
morfkich obaczył wielu trupów żołnierza 
raono we 


giptu uciekał, na ląd wy И na 


go leżących, ktorych morze wyrzucj- 


ło z fiebie. Cóż przecie, zmiefzał бе na t 
cząłże fig lękać, uciekać? bynaymniey. W 
że to leżą nieprz 


yiaciele ludu Izraelfkiego? 
wda; wlzakże to leżą ci, | 
Egipcie tak 
wda; 


rzy lud Izrae 


iemięża 


f 


gnebili, wię 


umyśinie { 


nad niemi fłoj, nie ucieka, nie lęka Пе? 
ет, у pozwalam, że ci (9 nieprzyi 
wybtanego, ale iuż zatopieni, zalani, піс fzko- 


5 
- үл» 


KAZANIE І. її 
dzić nie mogący. Czegoż fię ich Jękać? у о- 
wfzem ciefzyć Пе powinien Izrael, a za zwy- 
cięzki fobie poc czyta é honor, że tak wier utnych 
przeciwników fwoich iuż wi dzi przekonany ch. 
Nieprz zyiacielem głównym nefzym, iefł grzech 
śmiertelny; iak nam wiele złego czyni, "dofyć 
oblzernie roku przefzłego przez Adwent cały 
pokazowałęim. Jeż eli go jednak w morzu po- 
lut mare contriito, ieżeli 


SW świętey, 


h utopiemy, zalełemy , choć 


lzie Pańfkim, nic nam nie za- 
emy fię $ go w flydzić, nie; ale 


aczey z wielką fławą t tryumfow аб, żeśmy tak 
giò wfiego nieprzyjaciela ZY cięży li; у w tym- 
to rozumieniu mówi Pfalmifta: Pfal: 149; v. 9- 
gloria с efl omnibus 
1 [рг апу: to ief grzechy roZ- 
wyliczone; wynidą na chwałę 
zin. "To wielkiego Papieża po- 
Na wzór iego, a na więkfze obia- 


śnienie Ww alze 1 kła ade drugi 1е. 

kład złotą obrączkę, dla okoli- 
a twoiego. wielce tobie ulu- 
m iakim fpryfka ci ће w ie- 


е 
Za A ięy bardzo, у chcąc. u- 


bioną; tre 
danym mie 
calić, daiefz ią do Jubilera, aby na mieyfcu zła- 
тапу ріекпу ski wprawił dyament. Czyni 


mł: naprawia, napraw топа у 
р i. Pytam cię Пе teraz: Czegoż 
jierścieniowi nie dollaie? суй? go 
izpe- 


I2 Adwent. І. 
fzpeci złamanie? iak żywo; czemuż? bo na- 
faimprzod cale go nie znać, a potym na miey- 
fcu fwoim śliczny dyament pokazuie. Coś po- 
dobnego w Swiętych Pańfkich a przedtym 
grzefznikach widzę. Połamali oni pierścienie 
przez grzech cięfzki, któremi dvfza ich Oblu. 
bieńcowi fwoiemu Jezufowi zaślubiona była; 
ale że fię prędko do tego dyamentu, to iefi do 
Sakramentu pokuty świętey uciekli, nietylko 
fzacunku nie firacili, ale śmiem mówić, ledwie 
nie więklzego nabyli; a gdy na fądzie Bofkim 
flana temi pierścieniami naprawionemi, y o- 
wlzem przez pokutę bardzo ozdobionemi, ca- 
lemu złożą е światu: Judicium cońftriptum: 
gloria һас efl omnibus Santis cjus.  Uciekay- 
myż na tę górę gorzką, na którey tak pewną od 
firafzliwych fadow Bofkich znayduiemy obro- 
пе: guis ofłendit vobis fugere aventura ira? 
Jaeite ergo fruflus dignos Pauitentie. 

__ Dołyćże iuż na tey górze (łanąć? dofyćże 
ufprawiedliwić fig Bogu przez pokutę? mało, 
mało (upewniam.) dó tego, abyś uniknął fadó w 
Bofkich ; ieżeli figę nie wzniefiefz do góry fira- 
fzney, którą іе boiażń Boża. Alboż mało po- 
kutowało, żałowało? coż potym, kiedy nie 
maiąc boiażni Bofkiey, któraby ich przy flate- 
czney: poprawie życia utrzymywała, w też 
grzechy znowu póupadali, za które żałowali? 
Prawda, możefz mi powiedzieć, ieżeli o to i- 
dzic: coby nas w zaczętey poprawie utwier- 
dzało, 
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KAZANIE 1. T3 
dzało, tyin ief miłość Bofka, która Synowfkim 
powinna kierować fercem, a nie boiażń kara- 
nia. Nie przeczę ia temu, że daleko dofkonal- 
{га іеї rzecz nie dla boiażni karania, ani dla 
nadziei zapłaty , ale dla iedyney miłości Boga 
żyć dobrze, Lecz wieleż między ludżmi znay- 
dziemy tak dofkonałych, iak była 5. Magdale- 
na de Pazzis, ktòra niebo fpalić, piekło zalać 
chciała, aby ludzie z famey ika miłości Bo- 
fkieyBogu fłużyli? Mówi Auguf yn: lepity wpra- 
wdzie, którzy йе grzechu firzegą, у w cemotach 
ćwiczą dla miłości: ale bez żadnego porówna- 
nia więcey tych, I boiażń zbawia: me- 
liores, ; plures, quos timor 
corrigit. Przyczýna zaš tego, bo ponieważ mi. 
łość Вока ieft (ubtelna dla ferc nieprzynczo- 
nych do cnoty nauka, nie każdy ią poy'nie; 
boiażh zaś fądu, piekła, wieczności niefzczęśli. 
wey, chocby profł(ze ferce, łatwo przerazi. 
Ү dla tegoto Bernard do wfzyfikich bez braku 
mówi: lękay пе zawfze; lękay бе, żeś wziął ła- 
fkę poświęcaiącą, abyś iey nie fłracił; lękay йе, 
żeś wziętą (tracił, abyśią odzyfkał; lękay lię, 
że odzyfkaną trzymafz, abyś iey żnowu nie zgu- 
bił. Przyczynę zaś tego famego daie pi бас. па 
Cantica; ieżeli fię bowiem bać będziemy, bę- 
dziemy Пе tego ftrzegli, co ielł godne karania; 
ieżeli Пе tego аа firzegli, t iemy Boga 


który ch 


guos amor dir 1211 


kochali; ieżeli Boga bedziemy ko Chalk, będzie. 
my zbawionemi:. 
cave- 


A timebimuś , ęduebimiez fi 
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cavebimus, amabimus; fi amabimus, falvt erimus. 
Dwie tu rzeczy wfpomniony Doktor zd- 
yka, Pierwfza: że bojażń zachowanie człowie- 

od grzechu, y nad te moim zdaniem nic ia- 
(сево; gdyby bowiem ludzie na kary za 
сг2ёоһу Tobie na gotowane pamiętali, nigdyby 
йе na nie nie odważali. Gdyby naprzykład 
nieczyfły, w ten czas, gdy zła chuć prowadzi 


po grzechu, р zypomniał fobi e za to po nie- 


ç 26: Ж ię c 
Gdyby obżerca y орду w ten czas, gdy go a- 
petyt wyuzdany ciągnie do niepomiarkowa- 
nego zażycia; wziął fobie na my śl: że iak pies 
w tarafie КОО głód ci będzi fi 
mem patientur ut canes: Р] д 
by -dogadzał niepomiarkow anemu apetytowi? 
PER? zawz zięty uważył fobie: ieżeli krzywdy , 
nieprzyjacielowi twojemu nie daruiefz, Bog ci 
grze chów. za które powinieneś zginą i 
puści; czy liżby w fobie gniewu nie utlumit? 
Gdy by świętokradzca pomyślił fobie: iężeli tu 
grzech przed iednym Kapłanem, który cię wy- 
dać nie może, Zatailz na fpowiedzi, tenże 
grzęch nz fądzie ofłatecz nym całemu światu 
Bóg obiawi;'obiawiy to, żeś go przed Rapłanem 
ZE бе pokazać grzefznikiem, bezrozumnie 
жай; czyliżby zaraz fzczerey nie uczyhił {ро- 
wiedzi? To to ieft co Eklezyaftyk powiedział: 
Cap: 7-0. 40. Pamigtay та oflalnie rzeczy, a 


dważył? 


а. ] 
| 

na 
0а 
les f 


15 


ринит, cavebltk ur, 


са rze Ził: że z bo- 
iaźni póyd nafamprzód 


u; że kto пе boi kary, (еп. to 


| 


‚ се mu pod karą rozkazuią; ie- 


› to wfzyfłko czynić będzie, 


arg przykazał, tym famym 


akże wiedłag Pawła: 
tylko wykonaniem 
Ale dayiny to, ż by zacho- 


h dia baiaźni kary, nie 
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kazowaniem bawił; iednę naydowodnieyfzą 
gorę do ucieczki od firafznych fądów Boga 
moiego, trzeba wam było pokazać. А tę obia- 
wiwizy, iużbym wflzyliko wyraził, com do 
tych czas mówił, więc albo zapomniycie tego, 
com powiedział. Tę ia wam górę krótko ale 
jokładnie pokażę. Wieciefz iaką? Ого górę 
Kalwaryifką. Ta to góra miłofierdzia, ta góra 
pokuty, ta góra boiażni. Miłofierdzia: bo po- 


z , 
0 mo- 


łuchay choćby naywiękizy grz A 
nova: Patrz. na 


wi do ciebie S. Tomalz de i 
Zbawiciela twoiego na krzyżu rozpiętego, lak 
гу 
dla tego umarł, abyś nie zgiagł wiecznie? iak 
ma cię zgubić, który po to z nieba na ziemię 
przyfzedł, aby cię znalazł? ] i | 
pchnąć przychodzącego, który dla miłości two- 
iey ręce y nogi fwoje dał przybić ‚ aferce, byś 
mial do niego рсху ер, otworzył? Myślifz po- 
dobno fobie: wielkież bo moie grzechy! czy- 
114 nie więklze zafługi Zbawiciela twoiego? 
Day, nadday; waż, nadważ zbrodni; ofiara na 
{zali krzyżowey zawiefzona зам (ге przewazy: 
£x0ggera, accumulo, aggrava crimina, potior ef 
hofa. Malz tu iefzcze górę pokuty świętey: 
czyliz bowiem weyrzawłży па Jezuła,nie weft- 
chniefz ferdecznie: Qycze przed wieczny! Sy 

twóy niewinny tak za grzechy moie pokutnie, 
tak cierpi, kona, umiera; a іа mam fuchym o- 
kiem, niewzruizonymn fercem па to patrzyć? 


Ah! 
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KAZANIE 1. 17 
Ah! ktożby mi dał łez krynice, owfzem morza 
abym godnie opłakał urazy twoie. Mafz tu іе. 
fzcze górę boiaźni: bo czyliż przy tak firafznym 
widoku nie ma ci ta przyiść zbawienna uwa- 
ga: Luce 23. v.31. fiin viridi ligno hæs fasiunt, 
in arido quid fiet. Jeżeli to (е. dziele z Jezu- 
{еп za grzechy moie, coż Пе dziać będzie ze. 
топа? Jeżeli niewinay na: ukochańfzy Syn.Bom 
(ki, Вор móy, że tylko wziął polłać grzefzniką. 
tak wiele cierpi, ah cóż dopiero ia grzefznik, ia 
dziedzićłwo czarta, ia fiworzeuie: jak po całę 
wieki palić (ię będę za grzechy moie! f йэш 
ridi Мес faciunt, in arido guid fiet? Nie dofyć 
па tym, Że pa tey górze Kulwaryifkiey wfzyß- 
kie trzy ucieczki уусу mòwionę znayduie- 
cie, fama przez Пе ta gora, iak mówi Auguftyn: 
ieft tarczą y obroną przeciwko firafznemu f3- 
dowi Во епп. Skonanię iego' (fłowa (а Au- 
guftyna) iel zafiuga moia, ucieczka moia, żba- 
wienie moie, powlłanie moie. Jakoż doznał 
tego ieden Zakonnik, (iak pifze Lohner, ) któż 
ry w życiu częfło бе tym aktem do Jezufa U. 

krzyżowanego uciekał: JEZU przez /йопа- 

Bie twbie; projzę, pamiętay ng fRonanie moie; 

bo przy śmierci nie tylko uad fąd nie trafił, alẹ 
też czyłca chybił, Więc fłuchacze mówię do 
was z Pawłem: Przylłąpmy wfzyfey do tego 

Tronu miłofierdzia , to ieft do Jezufa ukrzyżo. 

wanego; у co Kościoł fpiewa, to przed nim nifko 

B 
X. Balfama Przygod: Tom VI. 


7 


ара? 


18 Adwent Г. 
upadfzy fkrufzonym mówimy fercem: Sędzio 
fprawiedliwy! przededniem rachunku twoie- 
go daruy winy nafze: donum fac remifionis, 
ante diem ratiomis. Niechay krew twola nay- 
świę:fża, która ieft dla zbawienia moiego wy- 
lana, nie zapifuie mi ftrafznego na fądzie ойа- 
tecznym dekretu, niech -go rany twoię, лі u- 
ufa otwarte na zgubę moig nie ob wołuig, niech 
ma, 


krzyż twóy nie będzie mi znakiem patępie 
gdy (1% na niebie pokaże: quereżs mt, Гау 
la(fus: Redemifli crucem раш: Tantus labcr 
non fit cafus, Amen. 


ŻOR 
KAZANIE 


na Niedzielęi. Adwentu 
Wyftawia człowieka konaiącego. 


His autem fieri incipientibús, fefpicite, EF leva: 
te capita vefira. Luce 21. V. 28. 


SR 


сы? 
CA: dzifieyfza Ewangelia ftrachow y o+ 
kropnych widoków pełna, na niebie 
TR naki iakieś feralne, na ziemi niewidane 
od początku Świata ucietniężenie, па morzu fali 
рох Йаіасеу łofkoty, na powietrzu ogromny 
Maieftat Sędziego nieprzebłaganego. W fzędzie 
więlkie zainięlzanie у twierdz nieprzełama- 
nych 
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KAZANIE II, 19 
nych wzrufzenie, a na to wfzyfiko ludzi od 
boiażni (chnących, padaiących areftentibús ћо- 
minibiis pre timore, przed oczy nam ftawia, 
у patrzyć kaze: re/picite, ЄЎ levate capita. Ob. 
{гёгпа zaprawdę do Kaznodziezfkich mów ma- 
terya: ztym wfzyfłkim taż fama obfzerność 
czyni mi trudność mowy; bo choćbym chciał 
te widoki wfzyfikie należycie wam epifać y 
wyłożyć, cztery Adwentowych Kazań na ta 
mało; byłbym podobny temu, który przez rò- 
źne kraie y miafła przeieżdźa, a żadnemu fię 
nie przypatrzy; у tak będzie wfzędzie,. iakby 
nie był nigdzie. Dlaczego wolę ieden tylka 
wziąć widok; a należycje go tozłożywfzy, al. 
bo was utwierdzić w dobrym Życiu, albo na. 
pedzić do pokuty świętey. Jeden tedy wezme; 
wiecielz, który? nie znaki na niebie, nie ucie- 
miężenie na ziemi, nie łofkoty. na morzu, nie 
ogromny Maiefłat na powietrzu; bo wiem, żeta 
nie iedna kazalnica: w Krakowie głofić będzię, 
Wezmę ia człowieka fchnącego od boiaźni у 
iuż padaiącego, у tego człowieka wam lu- 
dziom przed oczy fławię. Ato częścią dla tego, 
że nigdzie lepiey wafzey niedoli poznać nie 
możecie, jak w wizerunku wam podobnym, 
w takim człowieku iak у wy; częścią dla tego, 
że wfzyfcy Qycowie duchowni w kfięgach 
fwoich , na fundamencie Auguftyna, Hieroni. 
ma, Ambrożego twierdzą: że піс bardziey czło- 
Wiekowi do zbawienia dopemoc nie może, jak 
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80 Adwent Ў. 
poznanie y przeniknienie famego fiebie. © А, 
bym zaś porządek w mowie czteroniedziel; 
ney zachował; na pierwfzym Kazaniu, czło; 
wieka konaiącego wam fławię; na drugim du- 
{zę iego oddzieloną od ciała pokażę: na trze; 
cim ciało porzucone od dufzy nawiedzę w 
grobie. A że artykuł іе wiary, że toż ciało y 
dufza, ktore бе przy śmierci ludzkiey dzielą, 
kiedyż tedyź znowu йе fkliią у złączą; więe 
na czwartym Kazaniu, człowieka zmartwych- 
wfłałego, a na fad Bofki pozwanego wyprowa- 
dzę z grobu. Moia rzecz będzie na więkfzą 
chwałę Boga mówić; wafza rzecz patrzyć, fu. 
chać, у do poięcia głowy fpofobić: re/picite E? 
levate capita vefira. Dopomoż błogofawień- 
ftwem twoim Panno Niepokalagie poczęta, y 
Boga moiego Matko. 

Pofpolite wfzyftkich Teologów ducho; 
«nych zdanie ieft, że też fame znaki poprze, 
dzać będą każdego w fzczegulności człowięką 
życia koniec, które poprzedzać będą koniee 
świata całego. То wfzyliko dziać бе będzię 
acz innym fpofobem przed fądem Boga party- 
kularnym, ktorym każdy z ofobna fądzony. bę- 
dzie, co бе będzie działo przed fądem powfze- 
chnym, którym wizyfcy razem fądzeni bę- 
dziemy. Niechcę Бе od tego mądrych Feolo- 

dw zdania dzielić, у owfzem, abym dał do- 

wód, że za nim idę: tym porządkiem konanie 

człowieka umieraiącego opifować wam będę, 
któ- 
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KAZANIE 17. 2} 
którym porządkiem Jan Swięty iw Apocalipg 
poprzedzaiące znaki inż ginącego wylicza świa. 
ta: a tak у fobie do mówienia, у wam łacność 
do poięcia obiecuię. Pierwfzy znak świata gi. 
nącego: ecte terre тойну magnus fonus ef 
Apac: 6. v.12. / ©to Пао fię wielkie trzęfienić 
ziemi. Uważając te fłowa Grzegórz Nazyan> 
zeńíki, tak wnofi: Пе razy mial Bóg iaką wiel. 
ką odmianę uczynić, tyle razy poprzedziło trzę- 
fienie ziemi. Y tak gdy fłan pierwfzy natu. 
ry zamieniał na fłan pifanego Prawa (mówi 
Paweł w liście do Zydów) w ten czas głos їе 
go wzrufzył ziemię. Gdy pifane prawo za: 
mieniał na prawo Ewangeliczne przy zfłąpie- 

niu Ducha przenayświętlzego na Apoftołów 
cały dom, w którym byli, trząść Йе począł, iak 
mówią Dzieie Apoftolfkie, dla mocyj Ducha 
przychodzącego. Gdy nas ludzi z niewolnis 
ków czartowfkich zamieniał w Dziedziców 
Nieba przy męce Syna fwolego, tak w tem 
czas ,zieinia Пе trzęfła, że aż nawet umarli z gro? 

bow powfłali, iak świadczy Ewangelia. Ale 
przy fkonaniu człowieka wielką Bóg czyni od: 
miang, bo dufzę ludzką od życia miotnentalnez 

go na wieczność; od fłanu zafługi do fłanu, w 

którym iuż na zbawienie robić nie będzie mo: 

gla, przeprowadza; więc tę odmiane mufi ko: 

niecznie poprzedzać iakie zieni trzęfienie. Ale 

iakież myślicie (y ledwo nie pytacie ffuchaczej 

przy fkonaniu człowieka ziemi trzęfienież Wig 

Bo cie 
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tie omim , tylko że wam teraz na myśli nie 


przyfzło. Сб? to ieft ciało ludzkie? ziemia, z 
ziemi od Boga (iak mówią kfięgi Rodzaiu ) u- 
czynione, y w ziemię fię obróci. Otóż tey 
ziemi przy fkonaniu człowieka ieft. trzęfienie. 
Obróćcie bowiem te oczy, któreście do tych 
czas znikomością paśli, obróćcie na umieraią- 
cego! patrzcie , jak finieie, żółcieie, blednieie, 
a єгсПокгоё dla pomiefzdnych humorów cje- 
pla y zimna trzęfie бе cały у drzy. Patrzcie iak 
uftaią zmyfły; oczy przytępione nie widzą, u- 
{гу głuchotą zafłonione nie fiyfzą, nos katarem 
zawalony nie powoniewa, ięzyk fpalony nie 
fmakuie, ciało obolałe у iuż po części od du- 
{гу lzofławione czułość traci, przytym kon- 
wufye pierfi wyfadzaią, fęrce ufłaie, puls inż 
fię porwie у póydzie do góry, aby omdlewa- 
igce ratował ferce, у znowu бе wróci, miey- 
{са fobie fzuka, y znaleść nie może. Cała dú- 
{га ściąga бе nieiako do ferca; iak bowiem 
naypierwfze przy poczęciu dziecięcia według 
naturalney Filozofii ożywia (егсе, tak бе 2 nim 
na ofłatku żegna: primum vivens, ultimum mo- 
ýiens. Czyliż tedy to nie iflne trzęfienie ziemi? 
Gdy fig ziemia trzęfie; domy, kamienice, pałace 
upadaią, tu włzyfłkie upadaią zmyfły. Gdy fię 
trzęfie ziemia, tam mięfzkaiących firach przey- 
muie; y.tu patrzący па konaiącego lękaią Йе; 
każdy bowiem myśli, y tobie tak będzie trze- 
ba konać, a podobno w krótce? lęka бе у u- 
miera- 
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KAZANIE Il. 
mieraiący, bo widzi, że fięta lepianka łego roze 
wala, Ah! ziemi trzęfienie jakoś firafzne! ter- 
ra moins mognus fablus efl. Laprawdę wielkie 


‚ fabia efi бе, fangvis, fłońce Бе fiało 

ko wór włofiany, у kfiężyc wizy Пек 

ię dako krew; to iel: Йойсе fię zaćmi, a 

życ nie da api fwego, Przez to Rońce 
rozum, przez. kfiężyc wola ludzka ma бе rozu- 
ишпес. Co bowiem światu fłońce, to człowie- 
kowi rozum, on go we wfzyfikim obiaśnia, 
kieruie, prowadzi. Co ięfzcze Йойсе kfiężyco- 
wi, to rozun + woli] ludzkiey, bo iak, kfiężyc co- 
Кор}, ma swiata, % kal ko to według nau- 
ki Matematyczney od Йопса zabiera, y gdyby 
nie było fłońca, niga nie był kfiężyc iafny; 
tak cokolwiek w ludzka ana obiaśnienia, 
wfzyfiko to ma od rozumu; y gdyby rozu+ 
mu nie było, tedyby ślepa wola nic fobie obie« 
габ nie mogla: tak właśnie, iak oko bez świa- 
tła nic widzięć nie może. Oteż przy fkonaniu 
człowieka tych ślicznych Luminarzow rozu» 
mu y woli zaćmienie będzie: Jol faus efl ni- 
ger tanquam faceus cilicinus: luna ficut fanguis. 
5pytalz; na czymże to zaćmienie należy? Ого 
nalaimprzód: Że wielu ludzi będzie takich, któ- 
rzy w fkonaniu fwoim na ukaranie złości y 

B4 ` abro- 
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zbródni w życiu popełnionych, nie będą mieli 
światła nadprzyrodzonego, to ieft łafki Ducha 
przenayświętfzego obieśniaiącey, iak maią fo- 
bie pofłąpić w tym oflatnim zgonie. Nie mó- 
wię tego, żeby żadney łafki Ducha przenay- 
świędzego nie mieli, bo by to było przeciwko 
pofpolitey Teologii. Da im Bóg łafkę, da, aby 
pokazał, że ka żde: 'go człowieka chce zbawić, ale 
taką, którey oni iedynie dla złości fwoiey, 
choćby fię chwycić mogli, chwycić fię nie ze- 
ćhcą, у tak w uporze zginą. Y toto ieft, 
mówi Job 8. Cap: 18: v. 5. światło niezbożneć 
zgaśnie, ani świecić bedzie płomień ogma itg 
światłość zaćmi kę w przybytku iego, y świeca, 
która nad nim iej, m afsiie: Sol fa Fus efi niger. 
Drugie zaćmienie rozumu (łanie Пе w ko- 
naiącym, Że nie będzie miał, iak częftakroć by- 
wa, swiatla przyrodzonego, to fef: nie będzie 
mògl należycie rzeczy rozęznawać, y o nich 
dobrze fądzić, ato z tey przyczyny; bo cokol- 
wiek teraz w życiu poznaiemy, wfzyftko to 
zawifło, iak uczy Filozofia, od pewnego rozło- 
żenia phantażmatów, czyli raczey о ;brazkosw y 
wyrażenia nieiakiego w głowie; gdy бете o- 
brazki pomiefzaią nie człowiek należycie fg- 
dzić nie może, iako widżiemy w człowięku 
w malignie leżącym, iako tego doznaiemy w 
nas famych zafypiaiących, gdy Пе nam śni na- 
przykład: że їз? idziemy, toniemy, po powie- 
trze lataimy, ztym у ztym ebcniemy, witamy 
бе, 


nego, 
ЫТ 


б 
niger, 
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fię, żegnamy, a to wfzyftko pomięfzanie phan- 
(ал atò v, czyli wewnęirznych obrazkov fpra- 
ше, którym fię dufza od zmyfłów шроко- 
iona przypatruiąc, różne w człowieku fpra- 
ше myśli ‚а wizyftkie próźne” nie po żyte- 
czne, Takie częftokroć y w konai 
роті fzanie; y iak pień od zmyfłow opts 
izczony, opufzczony y od światła przyrodzo- 
nego, fam nie wie, co myśli, co czyni, czym 

t ifinie do śpiącego pod łobny; fol fablus ef 
niger, tanquam ficc ) 
nie wfzyfłkim to trz 
rzy aż do ollat: nieg 


zdrowym łą sę 


cych bywą 


ИЛ 


5 


сіпит. Prawda, że бе 

bo wieluiefi ludzi, któ- 
ri życia fwoiego przy 
tym RA ikim y. ci 


mys dli pr тус 


myśl 
fzłe rzeczy, iuż í 
s trumna, 


od шеге y przy- 
zed oczyma śtnierć, 
ąda w / oczy wieczno $& 


с g nie pów róci YA Przybędą y 
ерине niepewności, któż wie, ieżeli w ła- 
fce Bofkiey iefteś? kto w ie, ieżeli mafz żal nad- 
przyrodzony? Pozydaycić у to, że fię Bog w 
ten czas konaiącernu bardzo furowym Sędzią 
zdaie, isk mu Пе bowiem w Życiu zdawał imi- 
łófiernym y w nadzieję iego miłofierdzia gite- 
fzy? śmiało, tak przy śmierci zdawać fię będ zie 
fprawiedliwym у zagniewanyim. Wfzakże 
prze- 


i 


ее 
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przepowiedział to duchem Proroskim Job $: 
> 


Сар: о, w. ә. Pame odmienitet mi fig w okr 
Jap: уо, v. 2. Panie odmieniteć mi fig w okru- 
żnego,y w twardości ręki uwoiey Jprzeciwiafz mt 


> 


fig? Przy daycież icfzcze у to, Że. w ten czas 


czart przeklęty naybardziey fię frożyć będzie, 
iak Ów nieprzyiaciel , który oflatnią przeci- 
wnikowi fwoiemu wydaw (zy batalig, wfzyfikie 
{Цу łoży na nię; aby go przekonał, Srożyć йе 
mó wię będzie, nafamprzód przez firafzne wi- 
doki, różnych befłyi у firafzydeł larwy na fie- 
bie biorąc; wfzakże бе tak tylu konaiącym po- 
każy wał, iak hiftorye świadczą. ;Srożyć fig ic- 
fzcze będzie przez pokufy niezwżyczayne; O- 
krutnieyfze, niżeli w życiu były; nieczyfłego 
do sieczyfłości, zawziętego do тезу, zaką- 
miałego do rofpaczy potężnie nakłaniaiąc; у 
przyidzie częlłokroć do tego, że człowiek 
zdradami czartowfkiemi omamiony, ich fię ra- 
стеу chwyci, a nie łafki Ducha przenayświęt- 
fzego. Y nierozumieycie fituchacze, żeby to 
moje domyfty były, nieomylne {а Proroka flo- 
wa; Jfoiæ 14. 0.9. piekło ze fpódku rufayło fig 
wa potkanie przijtócia twego, wabudztło ci. ol- 
kirzymów. 

Ah rożumie ludzki! rozumie niefzczęśliwy! 
eż w takim zainięfzaniu pocznietz? fol {ашу 
efi niger ficut Јасен cilicinus, Gdy Пе tak za- 
ćmi rozum, у wala ludzka w świetle fwoim 
galnąć pocznie: €7 luna {айа eji ficut fanguis. 
Światło woli należy na aktach спо świętych, 

ną 


mafi 
galną 
takich 
nia al 
widzi 
jakże 
jakeśc 
Dayn 
ści Ka 
роша 
рашу 


бу, 
Gdyn 
malz 
Bóg « 
iefzże 
nie d 
nie ri 
fium 
byl m 
gdy i 
chodz 


m 
(оге 


KAZANIE 11. 27 


na affektach ftrzelifłych. Осо? te Światła wy” 
galna: luna non dabit lumen fani Wielu зей 
takich ludzi; którzy w życiu nie mieli używa- 
nia aktów: wiary, nadziei, miłości, pragnienia 
widzenia Boga, powzdania бё na wolą Вока; 
iakże ich: w fkonaniu, przy zamięfzanym tak, 
iakeście fłyfzeli, rozumie, będą mogli czynić? 
Daymy to, żeby im Kapłan, albo w niebytno- 
ści Kapłana rofiropny iaki człowiek w nich do- 
pomagał. Ale oto pierwey pytać: czyli dla ze- 
pfutych iuż zmyfłów będą ie fłyfzeć? czyli ie 
przenikną, tak fobie w życiu niezwyczayne? 
czyli ie zrozumieiją?- Nie mówiłbym tego, 
gdybym z włafnego doświadczenia nie miał. 
Gdym raz nagle umieraigcego pytać począł: 
malzże nadzieję w miłofierdziu Bofkim, że ci 
Bóg odpuści grzechy? lękafzże пе piekła? żału- 
iefzże za grzechy twoie, żeś Boga niefkończe- 
піс dobrego obraził? А on (пі odpowiedział: 
nie rozumiem ia tego: luna non dabit humem 
Јинт. Ale daymy у to ftachacze, żeby człowiek 
był należycie wyéwiezony- w aktach; jednakże 
gdy mu przyidzie konać, ż cięfzkością mu przy” 
chodzą, a to dla walki przeciwnych affektów » 
które fię w (ег czas w woli ludzkiey rodzić bę- 
dą: miłość życia z boiażnią śmierci; affekt ku 
krewnym, przyiaciołom, z ich opufzczeniem; in- 
гегеЙа iefzcze nieufpokoione z chceniem ich 
dokończenia; żal fortuny, zbiorow, dofłatków 
z ubóftwem Śiiertelnyin. А do tego przyfłą- 


pis 
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pie paffye niefkuteczne: chciałaby wola, aby 
uigdy tego nie było, co iuż uczyniła, y znowu 
Ров пул [pofobem chciałaby to czynić, cze- 
go iuż czynić nie może; iakże ma być łatwo 
w takowym zamięlzaniu, wierzyć, kochać; 
mieć npadzieię, pragnąć? Ah fłachacze! trzeba 
fig ledwo nie do krwi paflować, aby on to wy- 
konal; у w tymto fenfie mówi Jan S. Xiężyc 
fianie Пе iak krew; 65 luna {айа efl ficut: Jan- 
gris. 

To. gdy бесі, trzeci znak nafiąpi, tak iuż 
blifkiego fkończenia świata, iako też y fkona- 
nia czło wieka: €7 ommis mons ©? infule de locis 
Juis тойт fant: poc: 6.v. та. Włzylikie góry 
z mieyfc fwoich ufłąpią. Te góry w dwoia- 
kim rozumienia brać пе mogą: raz za pomoc, ra- 
turek, obronę, iak mówi Ewangelia S. tunc... 


7. 


fugiant ad montes, gdy żle na nich będzie, niech . 


ueiekaią na góry. Drugi raz brać Пе mogą za 
iakie trudne dzieła, niezwyczayne fprawy, przy- 
kre uczynki, które to wypełniać iedno ief, có 
pod wyfoka iść górę. Ого? te wfzyfikie góry 
przy fkonaciu człowieka z mieyfc fwoich u- 
fląpia; aiak wyrażnicy Jan $. na drugim iwieył 
feu! mówi: „poc: tó. v.20. uciekną, fkryią fię: 
omnis in/ula fagit, EF montes.non funt invehi. 
Nie będziefz nafamprzód miał pomocy, ratun- 
ku od żadney rzeczy ftworzoney, któraby cię 
od śmierci obroniła. Rzeczefz: ia mam woy- 
fka fwoie: ale nie przęciwko śmierci, la mam 
mia- 
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mam 


pilz; 
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miafła, fortece: ale у tam grób znaydziefz; ia 
mam fkarby, fortuny: ale fię niemi nie odku- 
pifz; ia mam dobrych lekarzow: śmieie Пе z 
ciebie Pfalimifta: -P fak 87. 0. u. numqwid... me- 
dici fufcitabunt. LAlboż lekarze wfkrzefić ù- 
marłego mogą, albo też nad czas w wyrokach 
Bofkich zamierzony życia przyczynićż O głu- 
pia nadzieio! monter non funt inventi. Rzeczefa 
drugi: ia main afiekta,refpekta u wielkichPanew, 
Królów, Cefarzów; o głupia nadzieio! oto mówi 
pifmo: że y Królowie przed Sędzią Bogiem o- 
gołoconemi bokami drzeć będą, со® ty nędzni- 
ku poczniefz? Wyznafz podobno ale nie pręt- 
ko, ziednym fluga Króla Francufkiego: Ten 
przed fkonaniem fwoim profit Krdla, aby go 
nawiedził, a przychodzącemn tę podał fupplikę: 
Nayiaśnieyfzy Panie, tak wiele lat ci fiużyłem, 
ni o co nie profzę, tylko abyś mi w nagrodę 
przynaymniey kwadrans godziny iefzcze życia 
dał. . Odpowiedział Król na to: wlzyfiko dać 
mogę, tego ci dąć nie mogę; dopiero ten zala- 
wizy fię łzami , nie prętko mądry zbawienną 
wlzyftkim zoftawił naukę: = Miłyż Boże! iakie 
fzaleńliwo temu fużyć, który momentu życia 
dać nie może; a tego zaniedbywać, który fzczę- 
siwa wiecznością płaci! montes sow Jint in- 
venti. 


Przyjaciele twoi, krewni twoi, żona, 
dzieci, domowi, Budzy, odfłąpią cię, у z żalu 
patrzyć nie mogge na ciebie konaigcego, precz 
póydą fugit infula, Jeden tylko Kapłan, у te 
іс28- 
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jeżeli go będziefz godzien, z władzą od Chry- 
Rufa daną, flanie przy tobie, aby ci grzechy od- 
puścił, y Jezufa ukrzyżowanego w fokrzepłe ci 
ręce włoży. Ah czyliź nie mówić tułz Augu- 
ftynem. Móy Jezu, iam od ciebie uciekał, ty 
do mnie przychodzifz! ia przez grzechy moie 
rany ci zadaseałem, a ty mnie ranami twoiemi 
zalfławuiefz! Ja z nieprzyiacielem twoim czę- 
fto towarzyfzyłem, aty, gdy mię wfzyfcy o- 
puścili, z rościągnionetmi rękami, z otwartym 
fercem fławiafz ini fig w oczach! Widzę, О 
gdybym prędzey był obaczył! że mię Jezu ko- 
chafz, że ty fam prawdziwym iefieś przyjacie- 


lem moim. Y tato iedyna obrona będzie przy | 
у € przy 


$mierci. waflzey fuchacze, imfzey od ludzi Пе 
nie fpodziewaycie, wfzyfłkie nadzicie fpełzną: 


omnis infula fugit, ЄЎ montes nom fumt inventi | 
Znikag tedy w oczach konaiącego góry pomo-. 


cy ludzkiey, ale nie fame; bo у to wizyftko zni- 
knie, со fig mu w życiu górą cięfzką y do wy- 
konania niepodobno zdawało. Chciałbyś w 
ten czas czyfłość chować, tę y owę okazyą 
grzechu porzucić, którey na żadne rady Kapłań- 
fkie porzucić nie chciałeś. Chciałbyś darować 
urazę nieprzyiacielowi twoiemu, fpowiedź u- 
ezynić fzczżrą, którey przez tak wiele lat nie 
wzyniłeś ; karacenami, włofiennicą, pofłem, 
dyfcypliną dręczyć ciało! Góry tak wielkie y 
niedollepne w życiu ci Пе zdawały, otoż przy 
śiniierci złacnieią, ale pie prętko; po wiefz por 
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RY m: gdy mdgłem, nie- 


у chcę, iuż пе mogę: quando po- 
inude volo, non рой um. Omnis mont 
locie fiis mote 1 

Oñatni iuż tak ruiny ані Кб у ie ci 
po: znak nafiępuie, Mówi jan S. Królo. 
wie у Kiążęta, bogaci y macni, fłudzy у wolal 
kryć бе będą, y wołać: góry padaycis n na nas, 
у żakryicie as od gniewu Baranka fiedzącego 
na Tronie; przyizedł bowiem dzień wielki, 
dzień gniewu, na którym їе nikt nie обой, 
W tych fowach fię wyraża olatni człowie 


a 
konaiącego осі, Gdy bowiem przyidzie do 
tego, że iuż, między ofłatnim momentem ży 

cia, a pie erwfzym momentem wieczności fia. 
niey pokaże mu fig, iak Inńoćenty Papież w 
kfiędze s. naucza: Zbawiciel Jezus na Kiz Na 
rozpięty, zliniały, zbolały, zraniony. * Ziedne ey 
firony еке fwoią, talki у miłość;/ z drugi 
firony niewdzięczność MA na ocz) 
mu wyrzucać będzie. Ale zniknie ten widok, 
w krótce nafigpi drugi także AA pny. Tenże 
Jezus, który Пе na krzyżu TORE umieraią- 
cemu, iuż przed him na ogromnym Maiefłacie 
zafiędzie; albo na micyfeu iego naznaczony i Sẹ- 
dzia Michał Swięty. - Po lewey fianie czart o- 
fkarzyciel; rzecze: Sędzią fprawiedliwy., tak 
wiele afk, dabtodzieyftw, temu człowiekowi 
wyświadczyłeś, takeś go ukochał, boś umarł za 
niego, аоп wzgatdziwfzy tobą, řadami, obia: 
šnienia- 


y 
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śnieniami twoiemi, za moim podufzczeniem 
pofzedł, więc do mnie należy. Będzie Йаї po 
prawey fironie Aniół Stróż, y ieżeli prawdę 
czart powie, 2 wielkim żalem fwoim poświad- 
стас będzie. W tym otworzy Пе fumnienie 
konaiącego niby јака Кера; iak mówi Daniel: 
Cap: т. v.1o. Judicium fedit €? libri aperti funt. 
"Tam od początku rozumu, ай, do oftatniego 
momentu życia wfzyliko Пе pakaże жари 
a tu iuż iak świadczy Prorok:, жей: 33. 0. 20. 


nuwnquemque juxta vias fuas Judicabo. Sędzia 


iprawicdliwy roztrząlać pocznie w tzyfikie u- 
òd będzie grzechy 
śmiertelne, ich liczbę, natężenie, rozmyślność, 
prz żenie, okoliczności; roztrząlać będzie 
grzechy w pr: ynie tylko, któtych acz nie 
było, ale dałeś da nich okazyą; roztrząlać bę- 
dzie grzechy cudze, do których albo przez na- 
rfzenie, albo innym ia- 

Roztrzą- 
uczynków, 


czynki; raztrząlsć nalany 


ї 


no wę, albo pr 


. 
kini- fpofobem byłe: 


{ać będzie opulzczenie 
roztrząfać fame cnoty, fpowiedzi.twoie, kom- 
munie, miłófierne uczynki, co,iak, gdzie, у na 
iaki koniec czynione były. Roztrząfać będzie 
naymnieyfze fłowa, myśli imainentalne, Rczyn- 
ki drobne. Dopiero. «v ten czas, coś fobie za 
nic poczytał, będzie ci fig wielką zdawało rze- 
czą. Coś zapowfzedni grzech nie miał, zaty- 
kaiąc gębę fumnieniawi twoiemu, trabalną ci 
бе pokaże zbrodnią. O lądzie iakeś firafzny 
Patrz- 


Patrze 
fię go 
0усо 
саба 
Juas j 
snieni 


piena 


wam | 


którzy 
zawzi 
(woja 
Бауке 
Powie 
Przeng 
Jezula 
każ fi 
mu f 


Х, В 0 


RAZANIE П. 33 
Patrzcie fluchacze јак należycie powinniśmy 
fig gotować na fpowiedź świętą; abyśmy tu na 
OQycowfkim Trybunale ofądzeni, па fad tak 
firafzny nie trafili: umumquemque Juxta vias 
Juas judicabo. Ledwo co fię fkoñczy roztrzą- 
śnienie życia, tak zaraz Sędzia fprawiedliwy: 
albo łafkawy wyrok wiecznego fzczęścia, albo 
zagniewany dekret wiecznego opowie potę- 
pienia, ogłofzenie zaś wyroku na dw ofłate- 
czny dzień зби powfzechnego odłożone bę- 
dzie. Y іші бе wfzytłko fkończyło, bo w tym 
punkcie czafu dulza Бе od ciała, ciało Йе oder- 
wie od dufzy. Stan zafługi zginie, próżność 
próżności minie, wieczność fię'pocznie, 
Kończę: cóż wy na to fłuchacze? co też teraz 
fobie myślicie rozważy wizy należycie to wfzyft- 
ko,com mówił do tychr'czas. Sądziciefz, że wam 
{Шу włafne wyfłarczą, abyście fię w fkonaniu 
wafzytm fprawili Sędziemu bogu? Albo dam ia 
wam pokóy fiuchacze; was pytam: cóż na to wy, 
którzy w nieczyfłościach, w wfzeteczeńfiwach, 
zawziętościach, piiańfi wach, w krzy wdach Życie 
fwoie pędzicie? Cóż na to? wierzyciefz temu? 
Бауке to ia wam powiedziałem? nie, nie wierzą, 
Powiedziałem, co Chryfłusroz kazał, co mi Duch 
Przenayświętfzy do myśli podał. Powiedziałem 


|_| Јела maiego.Ewangelig. Cóż myślicie? ia. 
A każ (ię łudzicie nadzieją? czego czekacie? CZe- 
aty» А } 22 
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nie gotuiecie? Ze umierać trzeba, każdy wiefz ; 
ы еду, czy: dzifiay, czy iutro, czy za tydzień, za 
miefigc, za rok? nie wiefz. Јак: czy nagle'y 
niefpodziewanie, czy przez długą chorobę, czy 
przy Kapłanie, czy bez Kapłana; czy z żalem 
za grzechy, czyli bez fkruchy ; czy: apatrzony 
Sakramentami czyli nie? nie wiefz. Gdzie: czy 
w domu, czy w drodze, czy na ulicy, czy w 
Kościele? nie więfz. Во mówi Eklezyalłes: 
Сар: о. v.12. ficut pifces арш tut hamó, < 
cut aves laqueć comprehenduntur, fic capiunt ur 
homines in tempore malo, iako ry by łowi ją wg- 
dą, у jako prasa баер i imaią, tak też ludzie b yä 
waią poimani w.zły czas. Czegoż tedy cze- 
kacie? Fo podobno rozumiecie, żę dofyć będzie 
przy $imierci pokutowa > żałować? O fzaleni! 
że na tak niepewny, nie fpo olobny czas, iakoście 
ftyfzeli, tak wielki interes odkładacie, . Mówi 
A uguftyn: gdy wołaią do konaiącego, który 
złe życie prowadził, а na ofłatni czas odkładał 
okutę; idzieimyć w praw dzie, daiemy rozgrze- 
{;епіе, ale zbawienia nie obiecuiemy. Nie mó- 
i go, że będzie potępiony, ale nie śmiem 
mówić, że będzie zbawiony. Słowa {а Doktóra. 
Czemuż tedy na drogę wieczności fię niefpo- 
fobicie? tam to ielt interes interefow. O со 
Пе. teraz z wielką pracą wafzą faracie, nie iecelt 
to wafze, zofławić to mulicie; kta -inny ро 
śmierci walzey zabierze, а wzigwfzy zapomni 
podobao о was. Jedna dulza у zbawienie pra- 
wdzi- 


w {гу кїт, na wi 


«cy pokazałem góry, czy 
foby, do których fig, ch 


iznik, uciekaiąc, uyść 


li fpo- 
1oćby ty więkfzy grzes 
może flraf znego Гада Bo- 


fkiego; kto“ był y fucha al Kazania, wie o tz 
ро vtarzać nie myślę, U iękaycielz tedy с za 


итг fu giant т Азбы 
łoki;. Ао ù 


pewni im was g 


d Ja na | widzianym у 


Przyfi ięgam na B joga 


WIEKI 


‚ Że czafu w vięcey nie Г 
t amplius, Amen. 


чөе Сү]; Ep prey 
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na Niedzielę 2. Adwent: 


tu, 


W march auizę człowieka oddzielor ną od ciała, 


Refpicite Є Levate Capita шека, Łucz 2 


CE 21. у. 2$, 


ny widok, który, wam 
iom w'człowieku konelgojm Wy- 


fi 
RY 3% » 
DEER Hen, y Oczu w alzyc 


do patrzania, 
y Me. do poięcia potrze Боч al Dzifiay 
шее; turbować oczu fluch карен, о 
glowę tylko profzę; rzecz bowiem taką w yhta- 
wię, które ży widzieć nie móżecie, poiąć może» 


Cz gle; 
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cie; doświadczyć zmyfłami nie potraficie, po- 
traficie rozumem doścignąć у zmiarkować. Ju- 
żeście dofzli, czyli raczey przypomnieli fobie: 
że dufzę po fkonaniu. człowieka oddzieloną od 
ciała dzifieyfzym, iakom obiecał, mam fławić 
Kazaniem. Tak іей ffuchacze: Dufza posśmier- 
ci człowieka, albo iuż na zbawienie, albo na po- 
tępienie ofądzona dzifieyfzey materyg mowy. 
A ponieważ w każdey dufzy uważa Filozofia 
dwie rzeczy, iednę /ub/łantiam to іе: iilotę, 
drugą potentias, to ieĵ: wladze; iakie Їз ro- 
zum, painięć, wola; abym porządek zechował 
w mowie, nafamprzód, o iftocie dulzy oddzie- 
loney od ciała, a potym o władzach iey, mó: 


wić będę. Ad M.D.G. 
Część 1. 


felu było Pogańfkich Filozofow, za któremi 
pofzli Saduceufzówie, a za niemi pewni 
heretycy, którzy wfzyfcy twierdzili, że pa 
śmierci człowieka dulza ginie; ale wfzyfcy iako 
błędnicy od Kościoła Bofkiego odrzuceni, y na 
Concilium Lateraneńfkim od Leona Papieża po- 
tępieni. Nieśmiertelna tedy w іПосіе twoiey у 
po śmierci człowieka dufza. Prawda to, co 
nam zarzucaią heretycy, że Salomon mówi па 
jednym mieyfcu: Ecclef: 3. v.19. Jednakie ief 
dokończenie człowieka у bydląt,a na drugim miey- 
fcu: Sap: 2. v. 3. popiołem będzie ciało а/е, a 
duch roztoienie fig iako miękkie powietrze. Atoli 
nie 


FAM | 
) 


Ка 
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nie rozumieją оч Pifma S. nie mówi bowiem 
tego Salomon od fiebie właśnie, iakby tak trzy- 
mał, ale tylko cudzy błąd opowiada: wfzakże 
»rzydał: Ibiq: v. г. to myślili y роб?а- 
хакера te bowiem złość ich. A dopiero 
| ie: 5ар:3. 0.1. dufze fprawie- 


daje zdąnie fwo 
diiwych Га w гесе Bofkiey, a nie tknie fię ich 
męką śmierci, ЄЎ non tanget illos tormentum 
fmórtis. Sam BOG. w ftworzeniu świata nie- 
śmiertelność dufzy pokazał. Gdy bowiem. miał 
ftworzyć bydlęta, zwierzęta, у inne Żyiące nie: 
rozumne rzeczy, iednym rozkazem to uczynił: 
niech wyda ziemia Żyiące nierozumne (two- 
rzenie; у tak йе flało, mówi pilmo. Gdy zaś 
przyłzło tworzyć człowieka, а! Pan Bóg па- 
famprzód ciało iego z ziemi uforino wał; а ро- 
tym dulze w ий Cóż tego та 


ta iego tchnął. 
yna? cylu bydląt y zwierząt ścierwa 

dulze jednym rozkazem Bog uczynił, ludzkie 
2a$ ciało inną, a inną akcyą fprawuie дие? 
Gotowa odpowiedź: pod ieden rozkaz Bofki 
fiworzenie ścierwa ·у dufzy befiyi nierozu- 
mnych podpada, Бо w nich razem z ścierwem 
дыга ginie; ftworzenie ciała ludzkiego y du- 
{ту do dwoifłego należy dziła, bo iak mówi 
Salomon, Eecl:12, v. 7. ciało do ziemi, dufza po 
śmierci do Boga idzie: revertatur pulvis inter- 
ram fuam, unde erat, ET fpiritus redeat ad De- 
мт, qui dedit illum. 1, kąd bardzo ingdrze w 
Kazaniach fwoich uważył X. Skarga; czemu to 


C3 (py- 


przy 


` być, cóż dopiero. па tym mie 
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(pyta) nie lęt кату пе bydlęcia lub zwierza za: 

bitego? y owizem па tymże mieyfcu, gdzie 

złożone ieft, zafępiać befpiecznie 
f f 

trupa zaś ludzkie: go uciekamy, 


тү 7. yí 
Żemy; O 


przy nim 
u, gd eży; 
та(уріас піесһсету, a choćbyśmy chcieli, nie 
możemy? Y gruntówną odpowiedź d за 
po zabitym bydłęciu nic nie żyie, wraz z nim 
zginęła dulza jego. Ро umarłym człowieku 
dufza ludzka żyje, którą fama natura nafza prze- 
czuwaiąc, lę бее fie poczyna: revertatur pulvis 
in terřám; €? [piritus redeat ad Deum. 

Ale na co 456484 z Pilnas fam roztun 
dyktuie każdemu człowiekowi, i 
muüfi być nieśmiertelna: bo gd; 
ła, tym {атут mufiałaby być 
od wfzyfikich befłyi nierozumnych. £ 
albowiem ieft podległy niezli 
kom, fakie fg: uboftwo, niewola 
niefława; zdrady у, chorbby, fmut 
ftarania fię,-p i 
Praw Воб ch, tako te 
тоте beltye, powietrz 
A przecie fam rożum Sol 2 
{з fzczęśliwfze od człowieka, ponieważ 
wiek nad wfzyftki rzec czy ‚ ktote pod 
podpadaią, iefi go ; 
{za umierać miala efib; 
wi y naywiękfi bultaie, którzy w 
poczciwości wolne puścili cugle ; 
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izi zami gardzących, Pra- 
ach ywuiących, różnym umartwie- 
o fwoie; boby y tu we- 
R namiętności fwoiey zażywali 
ierci niebyliby karaneimi ; ci zaś 
1 aoli martwili, y po śmierci 2 
у. Wfzakże kto 
| Kawa ШРЕКА дае апас" dał J, 

był karany, ktożby brał nagrodę, gdyby dufza 
umarła? nie byłby 


iby nagrod 


a zatym by pofzło, że bóg 
) ] 


konie karzący złych, a nie 
Į zwłafzcza, że widziemy cze: 
fłokroć , iż fię złym na- tytmświecie pow odzi, 
fzczęści, a lüdžie cnotliwi, różne krzyżyki, utra- 


pienia, przyp: A że to być nie mo- 
że, aby Bóg: nie był fprawiedliwy,. dufza ko- 


niecznie mufi być nieśn lea 
nie wed 


saha ci, którzy 
ykazań Вой ich żyli „” piekłem 
i, którz кедес) chokli wemi 
i ponofili , tym 


niebie odebrali chwałę. Gdyby ie- 
miała, za nicby była wiara 
ia „za nic Proroctwa, obie- 


n z PEP ACZ CJ p ШЫН 
fufowa, za nic nięczeńftwa 


) a ieżeli 
C4 Chry- 
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Chryfłus nić powfłał, próżne tedy ieft przepo- 
wiadanie nafze, próżna ieft у wiara wafza. Je- 
żeli tylko w tym 2усїн mamy mieć nadzieję w 
Chryftufie: iefteśmy mizeracy, iefłeśmy nay- 
niefzczęśliwf ludzie: £ im hac vita tantum in 
Chriflo /perantes fumus; miferabiliores fumus 
omnibus hominibus Rowa S. Pawła. Ibid: v. 19. 
Маб tedy być koniecznie dufza nieśmiertelna 
w iftocie fwoiey; choć ciało umrze, dufza żyć 
będzie, a żyć będzie na wieki, in perpetuum 
vivent. 

Co gdyż tak ieft, а іе nieomylnie, wnieś 
fobie, (<wfzakżeś rozumny) fłuchaczu. Јак 
wielkie mufi być tey dufzy fzczęście, która przy 
śmierci człowieka pożądany odebrała wyrok 
zbawienia, będzie: widziała Boga, będzie opły- 
wać w fzczęście rozumem ludzkim niepoięte, 
ani językiem wymó wione. · A nie iakokolwiek 
opływać, ale opływać, póki Bóg Bogiem, póki 
fama nieśmiertelna: nieśmiertelną. „A że Воо Bo- 
giem zawfże y wiecznie, że dofza nieśmiertelna 
nieśmiertelną zawwfze у wiecznie, więc opły- 
wać będzie w fzczęście rozumem ludzkim nie- 
poięte zawfze y wiecznie. Wnieś fobie opa- 
cznym fpofobem: iak wielkie mufi być nie- 
fzczęście tey dufzy, która przy śinierci człowie= 
ka, wiecznego pot эіепіа ufivfzała dekret: Bę- 
dzie fię palić w oghiach wfzyflkie ziemfkie mę- 
ki bez porównania przechodzących; a wieciefz 
do póki? o to wiecznie. Pytacie fig: co to ieft 

wie- 


wieczi 
cie nić 
dzkieg 
Pan Bi 
y iede 
cały, i: 


go tyh 


prolze 
przyid 
песо 
piona | 


ИШИП 
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wiecznie? Pizyzaam Пе, wyrazić tego: należy- 
cie nie mogę: atoli powiem, ile miiałkość lu. 
меро pozwala rozumu. Daymy to, niech 

an Bt ig ftworzy taki drugi świat, jak ten ieff, 
у ieden z nichsniech takiemi profzkami napełni 
cały, iak może być naydrobnieyfza mąka, niech 
со tyfigc tyfięcy lat ptafz упа przylatuie, y ieden 
profzek wziąwfzy na drugi świat przenofi,, 
przyidzie ten czas, że (губе prolzki z ie- 
dńego,świata na drugi przeniefie, а dufza potę- 
piona palić Пе w piekle będzie; czemu? bo іе 
nieśmiertelna, a wiecznie zginęła. Więcey mó- 
wię: daymy to, żeby -cały okrąg Empireyfkie- 
go nieba, którego iak Matematyka liczy, ieft 
więcey iak 80. millionów mil, Bóg tak drobne- 
mi izk maczek liczbami zapifał, przyfa doby do 
tego, żeby lata w tych liczbach niefkończo: 
nych wyrażone, lata nigdy nieporachawane, 
a wieczność dufzy potępioney, 
ówić, żeby fię iefzcze w ten czas nie 
Czemu? bo iefł nieśiniertelna, a wie- 
ginęła. Więcey powiadam: artykuł ieft 
‘hacze; że potępieńcy w piekle pła- 
tak rzęfiście, mówi Bonawentura, że 
ćby mogły całe morza. Otóż day- 
Pan Bóg tyle morzów, „czyli raczey 
morza (tworzył, ile ief: gwiazd na 
niebie, ile piafku w ziemi, ile liścia'na drzewie, 
Йе kropel w rozlanych po całym świecie wo- 
dach; a gdyby co million millionów lat ieden 
wycho. 


przerhinęły, 
Śmiem m 


. +. 1 . } K 
czem; a wieczność byłaby wiecznością, Gutza- mila 
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SC powiedziec, tych dwoch 7а- f kt 
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fwòy na owych Pfalmiliy 
п, to їе, dzie śmierci 
a awda, że to Plak 

dna była herety cka 
aby Йоха' Proroka ge: zroźutmiała. Nie 
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п›уасе iod oczu iwoich, а 
RÓ w } у 
рок! AU 1 Hónioriy o ma 
r z ў, 
wyz y oadali vod w 


7 зм DEZENIE v hoznalła А ME 00069 „Б 
1азїеү pisenka; у РрОёпа1@, ақ w iamey Trze» 


czy 


Adwent 
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e wnieść może- 
> nala mprzod Kopa iako pay- 
kończone dob ro, y zaraz iey pa- 


pamiętafz с iakeś tym 
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ddaie; patniętafz: 
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liertelnyim grzechem nie raz zeiżyła. 


Poz Пп 


ліе dobroczyńnośćBofką; a pamięć poddaie: 
i Bóg dol rego św iadczył ; a tyś, przypo- 
razy dia lada bagateli od 


fiworzenia wyświedczoney fobie , porzucała 
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tyle С 


maiy fobie ieno; ik 


Boga. Poznale пазе 4 Opatrzność Вока; 
widzi, iak nij w Ży | 
wfzyliko na lepfze iey; a pam 
mięta(ż. iakoś częlło przec ciwko Bofkiin rozpo- 
rządzeniom mruczała, iak ci nie miło 1 
kiedy cię w czym Bóg umartwił, jaki krzyżyk 
dopuścił, chociaż wfzyfłko na lepfze twoie ro- 
bił” Poznaie w Bogu (abym krotko mówił) 
сМ y ofłatni koniec, do któ rego fiworzona; а 
pamięć poddaie: przypómn ieno fobie, do 


czegoś życiem twoim dąży! ;; podobno do ho- 


kierowała, a 
poddaie: pa- 


noru,. fortuny, у fzczę do ofłatniego 
końca; pod AH z Platon 
Żnych rzeczy дын zenia; podobnó z Epi- 
kurem do lubieżności y ukontentowania cieła. 
Słuchacze, co rozu:nie i tam w dalzy 
fiebie, famey 
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fiebie zawflydzen:e będzie! chci 
czas wyzuta Z сі 
czonego dobra "5 lak kamień pulzczony 
z ręki niezatrzymanym pędem leci do ziemi 
centrum fwoiego: a pod dobno za itrzymmaną 
bę edzie; jeżeli za złoś i fwoie pé ókutow ała w 
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Wie nie oglądała Boga. 


Aie nie tylko dulza oddzielona od ciała bę. 


р 
dzie pozna IVA 


Boga, lecz iefzcze y 
bwi Bernard 7, Klare w: allu, ори 


1; ozdobiona 


ona przez wii 


> ) р, 
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choć 
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ciwko fobie pow ftanie! Jeżeliś była,- rzecze: 
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w iakiey woli dufza od Giała йе odłącza, W ta- 
kiey woli trwać po całe wieki będzie. Jeżeli 
w woli dobrey, kochaiącey Boga, na wieki go 
kochać będzie. Jeżeli w złey, nie nawifney Во- 
u, na wieki go nienawidzieć będzie. Y to to 
set, co Chryflus powiedział: па јака ftronę 
drzewo upadnie, czyli na południe, czyli na 
północ, па takicy leżyć zawfze będzie. А że 
między temi woli ludzkiey chęciami różne Пе 
ją; iednę nieprzyfioyne, у te, ieżeli w 


zna 
nich człowiek umrze, na wieki trapić; drugie 
próżne, niepożyteczne, y te gorzkością napeł- 
niać; inae niefprawiedliwe, у te załmucać; in- 
ne nieczyfłe, y te zawiłydzać; inne zawzięte, 
y te zabiiąć ; inne blużnier(kie, y te гоірасга 
ranić po całe w екі dulzę będa: fi ceciderit di- 
gnum ad Aufirum, aut ad Aquilonem.. ibi erit. 


Eccle: u.v: 3. Przyftąpią dọ tego pafły.e, które; 


acz wedlug Filozofii nieznayduią бе takim fpo- 
fobem w dufzy, jakim zofłaią w ciele; iedna- 
kowoż, mogą mieć w niey fwóy fkutek. Mó- 
wi S. Dorotheufz: iak gdy nawalnica nafiąpi, 
wzburzone morze niezliczonym fluktem biie 
na płynący ośręt, tak na dufzę rzucaiącą ciało 
natężone рогу маја бе namiętności. Doznałżeś 
kiedy, iaka to iell pafłya pragnienia widzienia, 
albo mienia ulubioney iakićy rzeczy? bez po- 
równania więkfza będzie w dulzy widzenia 
Boga. Doznałżeś, iaka to ieft paflya żalu z fira- 
conego przyiacicia ? bez рото wnania. będzie 
wię- 


KAZANIE ТЇЇ. 
więkfza w dufzy, kiedy fię' od wfzyfikich, na: 
wet od ciała, z który mprzez całe życie fkliiona 
była, opulzczoną obaczy. Doświadczyłześ, że 
inne pominę, doświadczyłżeś mów ię, co to ieft 
paflya bbiaźni? ta wfzyłlkie inne w dufzy od 
ciała oddzielone przewyżfzać | 


fzy zwłafzcza (prawiedli twysn fade па wie- 
czną zgubę ołądzoney. Раев y ia, mówi 
Job Cap: 16. przeftralzy wielkie, 
y ucifk Gftatni otaczy ią. Sted le йе bowiem 


oddzieli od ciała, natychoiaft niezli 
ja czartów AMIE CE otoczy 
będzie niefzczęśli mak wie- 
cznych. Zal ci fig Bože oblu bie nico przed tym 
Chryftufowa ! wzgardziłaś kochanym Oblu. 
bieńcem, doftałaś hę łotrom. Zał ci fie Boże o- 
kaja krwią Baranka niewinnego odkupio- 
na! niechciałaś towarzyfzyć z barankiem y Pa. 
fterzem; trafiłaś na kły wilków zielnych. 
Zal ci fię drzewo, tyle łafkami Ducha I Przenay- 
świętlzego fkropione ; niechciałoś pożytkować 
Bogu, iuż wycięte y na opał piekielny ponie- 
fione: terrebit eum ribulatio, 67 angufia val- 
labit eum. Job: ty. v. zą. Słuchacze; co rozumi- 
cie, iakiego tam umyfłu dufza będzie? Baltazar 
Król że tylko pifżącą na ścianie del kret prawie. 
dliwzy obaczył rękę, A onać, umierać od rod bu 
począł. Cóż dopierb, gdy fię między tylą itra- 
izydłami nigdy niewidanemi. nieznancini, mige 

D dzy 

X. Balfama Przygod: Tom VI. 


zona zgrą- 


Я ; porwie, nieść 


fię w rofpacz. Gdy bowiem iuż uzna i 
wnie być potępioną, na „ieyfce mąk nieufian= 
nych rzuconą; Boga bluźnić, dzień ftworzenia 


{wego przeklinać, Stwórcę fwoiego nienawi» | wolne 
dzieć pocznie; a tu iuż piekło rzetelne йе ро» | (ш 
с2упа, | tom ot 

Kończę: wzywa mię z fobą Chryzofłom $: | wadi 
оепі Є? vide. Pódź a obacz; tak za Doktorem | сл: u: 
wielkim póydę, że was fłuchacze nie adfłąpię. | ot m 
Cóż mi Bifkupie 5. pokażelz? dokąd mię za: "| Cito? 


prowadzifz? Oto wchodziemy do iakiegoż | dulag 
wfpaniałego domu; na pierwfzym wfłępie а» йү» 
wia nam fię w oczach Panną dziwney urody y lica 
fkromności ; ale ta iuż zamiata, już naczęnia | walą: ; 
myie, iuż inne niypodleyfze obchodzi. поо. -P бше 
Stangwlzy z podziwieniem pyta mię tu ВИ s pokutę. 
со fądzifz otey ofobie? odpowiadam: fiuże чос 
bna być mufi, iednakowoż przy fwoich talene | go, [г 
tach więkfzego fzczęścia godna. Weftchnawizy [оле 
na Ќома moie Bifkup, idzie daley, iaza nim; f gi, үй 
w ślicznym fławamy pokoiu, tam na wfpapia+ Б ү; 
łym krześle (iak możecie rozumieć) kfztał- | 
tnie, modnie, y bogato ufiroiona fiedzi białogło- 
wa, ale iak-nieurodziwa tak niefkromna. Rze- 
czę tu z gniewem, znać że gorliwością Dacha ту} ү, 
tknięty Bifkup: a o tey co fądzifz ofobię? Ro- па) а 
zumięm, że Panią być ший, tak micylca tego, ку; 

iako 


iako y tamtcy, którąśi 
Му 102. ię bardzo, o іре 
żebną, iefł Panig, którą 
wolnicą. Jakże to być т 
Pierwlza znaczy dalzę, 
kie, Otóż złość czło 


wolne dulzy odebrawfzy r 


dan wo oddała ciału, | 
rom obaezył Chryzolło 
wadzilż: venil? vid. 

czie uważ 
coż mam fadzić, tylko 
Ciało żywią, po k 


у 


ЧГ: Od cierpi d 
dufza głód cierpi do йо 
żenfłwa, do Sakramentó 


wolnica? Ciało firoig, pi 


walą; a dulza одага, o 


Chrzcie wzięta firaciła, y drugi 


га 
pokutę doczekać fię nie i 
wolnica? Zachoruie ciał 
igo, fłarania! leży. dufza 
grzechem, leży w neło 
21, у dzieliąty: EP non е 
>. Y nikt o nies nie po 
wolnica? Ale przebóg! 
sieni ludzie, że tak fobie 
майга? zloto. frebto {с 
ard, ziemią fłonecznym 
14) tak fzacuiecię? 


1 


Г 
33 
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ny widzieli, fłużebney. 
wie: którąś ofądził ц. 
fądzifz Panig , ieft nie 
noże Doktorze Swięty? 


druga znaczy ciało ludz. 
wieka to fprawiła, żę 
ządy, dufzę na pod. 
fa wida, prawda, dopie- 
mie Go cz go mię Dros 
Jeżeli bowiem zbyte- 


am w ludziach koło ciała ftaten e; 


że dufza niewolnicą? 


ilka kroć па dzień Кагаја;:а 


wa Bożego, do пађо- 
w, SS, у nie iellże nie- 
rzą у dzogó pokry» 


d tylu lat fakienkę na 
1 


cy przez izczerą 
noże; Czyliż nie nie- 
о, o iakich koło nie. 


śmiertelnym złożoną 


gu złym rok, drugi, trze- 


qut recogitet. //йй 57, 
mysli; сеу? nie nie. 
102 бе to dzieję zaśle- 
lekte ważycie dufzę 
ої, iak mówi Ber- 
promieniem wypalo» 


Dafza wafza ma fzacunek 


«wi Jezulowey na fobie, czemuż tania? Poe 


Dz 


dobne 


52 Adwent I. 
dobno rozumitcie, że tak zginie po ¿mierci wa- 
fzey iak bydlęca? dowiodłem, że iefl nieśmier- 
telna, żyć będzie; a ieżeli żyiąc zginie wiecznie, | 
wy z nią po całe wieki w piekle niefzczęśliwi. | 
Gdybyście dwie dulze mieli, zaośnieyfzaby by- | 
ła rzecz choć okrutna. Ale iednę tylko macie, | 
ieżeli tę firacicie, drugiey mieć nie mogąc, in- | 
żeście zginęli wiecznie, Ale pomyśliłże też kie- | 
dy kto z was, co to ieft | 
{о ieft wiecznie w piekle gorze 
tego nie myślił, niech choć raz роту: 
dzie fobie umiał fzacować dufzę. Je-| 


wne bę 
żeli zaś nie raz myślał, а przecie o dufzę nie- 
РЕ 


dba; przebóg famo chcąc w przepaść nieizczę 
śliwey wieczności leci. Ale wołam z Eklezya-| 
ftykiem: Cap: 30. 0. 24. miferere anime Ё.) 
Zmiłuy fię nad dufzą twoją. Pfa niizernego żal| 
ci w ogień wtrącić, aby fig w oczach twoichi 
palił; czego più nie życzyfz, dufzy twoiey niej 
czyń; nie wtrącay ją okrutnie na wieczne pto- 
mienie: miferere anime tue. Woła na ciebiej 
Obraz Tróycy Przenayświętfzey w dufzy two- 
iey wypiętnowany: zmiłuy fię nad dufzą. two] 
ią. Woła krew Jezufowa, którą dulza twoją 
jelt oblana: zimiłuy fię nad dufzą twoią. Wol 
la czart, który bardziey dufzy twoiey godnośl 
przenika, y bardziey fię o nię ftara iak ty: zni 
luy йг nad dufzą twoią. Woła dulza fama| 
zmiluy Gg nademaą! ja cię ożywiam, ia ci 
pilauig, іа cię obiaśniam, ia cię dźwigam, ia ci 
pro- 


zginąć wiecznie? co f 
è? Jeżeli nigdy | 
‚ а zape- 


pro №! 


medi 
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prowadzę, zmiłuy Пе nademną: miferere ani- 
modne. -Y więcże na te głofy ufzy bezbożne 
zatykać będziefz? Zatykay, zatykay, ale wiedz 
o tym, że gdy będzie(z do Boga wołał, Bóg cię 
nie wyfłucha: clamavit impius, EF non efi exant- 
dijus, Amen. 


<< 


KAZANIE 


na Niedzielę 3. Adwentu. 
Ciało od dufzy por'ucone w grobie 
nawiedza. 
Rr/picite E levate capita vefira, Luce 21. Y. 28. 


Ufzę oddziełoną od ciała, nie tak tym 


A oczom powierzchownym, iak raczey 
Ж! rozumom wafzym przelzło - niedziel- 


nym Kazzniem, za cel y widok wyfławiłem. 
Y ta iuż pofzła na (woię drogę: jeżeli ią przy 
pokucie śmierć znalazła, y.z ciała wyzuła, już 
ieit albo w czyfcu, albo w niebie. Jeżeli fię 
w grzechu śmiertelnym pożegnała z człowie- 
kiem, iuż zapewne goreie w piekle, Nic mig- 
dzy nami nie 200210, tylko trup żyjącego nie- 
gdyś człowieka. Więc albo do tego fkieruy- 
mv głowy, obróćmy oczy: refpiciie ET levate 
сар efira. Ү nierozumieycie, żeby to z 
małym pożytkiem walzym być miało. Pifze 

D3 Него. 


54 Е. 

Herodotus. że u / ‚ (naród tak fię zawie) 
był ten zwyczay, że gdy w Kròleñ wie iaka 
trudność albo interes iaki wielki w Rzeczypó- 
fpolitey ułacnić trzeba było, pierwli Panowie 
fzli do umarłych przodków fwoich po poradę, 
г na grobach zafnąw fzy, cokolwiek przez ten, 
albo widzieli, albo fłylzeli, to fobie za nav'e- 
pfze mieli, у według tego wizy fikie interefla у 
trudności ufpokaiali. Idzie y-waim fuchacze о 
interes bardzo trudny, bo o пісБо, у dufzy wa- 
{геу zbawienie, Nie widzę. gdziebyście lepfzą 
radę z firony niego znaleść mi gli, iak gdy о- 
czy y myśli wafze do trupa ludzkiego obróci; 
ia pro- 


cie; tu radę, tu naukę, tu zbawienny 2 


“ceder niby w kfiędze iskicy wyczytacie, а da; 


leko rożnie od w fpomnionych pogan, bo oni 
fny iakieś błędne przy tropach bi wy zaś 
wieczne, nieoinylae znaydziecie praw dy. Na 
zen koniec fławię ia wam dzifiay ludzkiego 
trupa, wy zaś przypatrzcie fig mu, a co aba- 
j ęcie; refpicite EF 


czycie, uważać sefzyfiko będzi 

levate capita. Ad M. D. G. 
Оріїшас Job 8. ciało ludzkie po piśrw fzym 
zaraz od dufzy oddzieleniu, y takie w rozdziale 
y4. kładzie podóbieńfiwo: ca бе dziele, gdy 
woda царі z rzeki, to бе dźieie, gdy Пе ciało 
oddzieliło od dufzy. - Na czymże to podob ей» 
fiwo funduiefz Proroku Swigiy? Ого w tym- 
ak woda u» 


Że texcie myśl fwaię otwiera: bo i 


Парі. z rzeki, wfzylłkie ryby za nią póyda; rze- 
ka 
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ka przy айу nie zofłanie, у ówfzem fchnąć 
pocznie, tak-dalece, że gdzie przedtym czółna 
lub: (latki pływały, łąk lada kto, fuchą nogą 
„PODAM tak gdy człowiek umrze, 
3; кекш ziek mial, z еен upłynie; 
rzem , imizera+ 
umrze; ogołoconym ze 
j WAĆ fą, Joba. A dokła- 
Paweł dd Tym oteufza: Cap: б. Jake eśmy 
піс na ten świat-nie przynieśli, tak wątpić nie 
potrzeba, Że піс ztego świata nie weżiniemy 
Ledwie nie iag 'nieyfzym podobień- 


AR 
unicy i 


Z LOC 
{lwem to ubófłwwo ludzkiego {гйра potwierdza 
Eklezyalflyk: Cap; 22. v.10. шка mortuum plo- 
ra, defecit enim д ийи. Płacz nad umarłym, 
boswiado iego z zga Jak to profzę świa- 
tla z życiem ludzkim porównanie? wielkie zas 
ifle, Ьо iak-gdy światło gdzie zgaśnie nic nie 
maiz, a с] hoćby co było; wfzyfko z oczu zgi- 
‚ tal ledwo dufza parzy ciało , wfzyfłko 
„niciwego nie ma: «defecit Inx ejus. Nie 
których zażywała; nie ma hono- 
i, urzędów, y miłych rozrywek, 
żeny, dzieci, przyjaci tół, fłożeńfi wa; 
nie. ma Дор u y Qyczyzny; nie ma żywiołów 
nawet (апус, bo: acz іей powietrze, ogień, 
woda, ziemia, ale iuż mu nie fłużą; powietrze 
go nie gk ya ogień nie zagrzewa, nie пара- 
da, zi enia nies ne ой; 


z 
Ф 


WA Woda, zgoła ze w йен 


Rze. 
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Rzeczefz: ale to tego trupa ta ieft żona? iuź 
nie iego, byłoć prawda żobopólne do eboyga 
prawo; lecz iuż go śmierć rydlem fwoim roz- 
firzygła. Ale to Matka y Ociec iego? iuż nie 
jego, patrzay іепо, а oto Matka Syńa fwego 
zamkniętego w trumnie oddaie Kościołowi, 
oddaie ziemi, czemuż go przy fobie nie trzy- 
па? Boiuż nie іеу; zaraż po fkortaniu ziemią 
na niego odebrała prawo. Ale to krewni, przy- 
jaciełe, ffudży jego? już nie iego, mówię z lo- 
bem: w борі iego przebywaią, mięfzkaią, fłu= 
2а; ale Pana nie mafz: habitent iù tabernoculo 
illius focii ejus, qui non efl- Job: 18. v.i5. Ае 
to przecie fortuna jego; tyle w fzkatule tyfię* 
cy, tyle w fkrzyniach -par fukien, tyle w do- 
mu fprzętów, tyle w wiofkach; kańdlach, kia- 
mach; profitów? iniał, ale tie ma, iuż ro nie 
iego, iak gdy fłońce zapada, miefigc wfchodzi; 
у cale odziedzicza niebo, ták gdy dżiedzie u- 
miera; nafiępca wfżyfiko, ёо. on zofławił, ôd- 
biera; aiak w jednym Krolefiwie-awóch Кеб. 
lbw być nie może, tak iediiey rzeczy dwóch 
Panow nie będzie: fupra mortuum ріоѓо, defe 
cit enim lus ejir 

Powiefz: przecie ńie tak oktuttie śmiertel- 
ne Ьо чо, aby przynaymniey Monarchom 
t nie mialo? Weytzyi bo- 


świata tego Tolg А 
wiem па trupa Cefarfkiego raprzykład, аоп 
па wfpańiałym leży katafulku, bogato 'przyo- 
dziany, ręka ане iednym бе (Że tak rzekę) 
dyameń- 


| dyame 
godno 
jący 
tak bę 
jego. | 
uliroił 
pokry! 
by fig 
wniari 
оф; 
КДУ, 


е! 
її! 


К wei 
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dyamentetm pali; tu korona, tu ińne Cefarfkiey 
godności leżą znaki; a nad ciałem niby zafypia- 
iącytń rozpięty iak zwyczay pawilon. Niech 
tak będzie; iednakowoż ia mówię: iuż to nie 
iego. Gdyby kto drewnianą naprzykład ślicznie 
uliroił fiatug, drogiemi y modńetni materyami 
pokrył, futo kleyńotami przyozdobił; mogłoż 
by Пе mówić: że ta ozdoba iefl tey (latuy dre- 
wniańey? niktby tego mądry nie mówił, bo 
ёноёЬу ią tak ulłroiono; przecieżby żnowu to 
wfzyfiko odebrano; tak niech iak chce będzie 
uftroiohy trup, €zy to Celarfki, czy Królewfki, 
ćży nie wiem iaki, аа drewnianą ief u 
minie; którą dla tego ubieraią, aby znowu roze- 
brario. Ale dayiny to, żeby tak ufltoionego 
%zbogacoitego trapa złożono w grobie: mo- 
żefz fię przynaymniey mówić, że w ten czas 
td iego idż ozdoba? Nie, у w чеп бла cokol- 
wiek ma na fobie, do Kościoła należy, anie do 
niego, у gdyby iakin trefunkiem, zakradł Бе 
do grobu złodziey, iak nie raz bywało, у ze 
wfzyfikich kleystotów trupa obrał, tedyby nie 
iemu uczynił krzywdę, ale Kościąłowi; wfzak- 
że według wfzyfłkich Teologów zdania po- 
pełniitcy śŚwiętokradztwo? czemu? bo trup 
піс nie ma fwoiego. Јак przyfżedłlzy” 2 мпе- 
trzności Maćierzyńfkich тіс na-świat nie przy- 
MOR, tak nic wziąć z fobą nie może:, nudus 
pri efus fam dt utero Matris meæ, EF nudus- re- 
vertar illut. оро. ei. 


Glg- 


г bierze, 


ro oddzielonym od ер uważa: velut for 
„Domine. imaginem ipforum ad nihilum re= 
digen РД 


ich w nic нди Uważcię nafamprzód fo- 


2,0. :20. Panie, iak fen jiaki obraz 


wa: fen, obraz, nic: we śnie zdrada, w obrazie 


obluda,- w niczym nic, wlzyfikie człowieka 
маа (покої. Albo daycie pokòy fowom, lepiey 
f ; 
uważcie rzecz: amg: Uważcieimòwig: iak Пе 
ledwo nie wsiednym: momencie ludzkie; ad» 
1. 
ИЙГИ 


mieniło ciało: imaginem ip Grum ad nih 
кейт. Patrzcie jeno, јак włofy, о ktorych йс 


to moglo mówić, со еу w piebiach: £ 
włofem znaniłaś ferce; iak Фата опе; бонг 
kłane, bez porządku leżąs iak głowa, która 
przed tym prof ftosy; z welałą powagą nolz ona 
była, роѓерліе йе nachyliła; iak fkronie, nayde- 
likatnieyfza część głowy, gły ба W. 
iehły giak zblako wały 


* 


przedtyin zalane iagody; iak oczy, 
glane Araciły/ iak gdyby pilnik 
iak fię.nos zakończył; iak ięzyk, ‹ 
było fuchać, ufechł; iak zęby oczerniały, у iuż 
ości od dziąfeł odliąpiły, iak fig ufzy ocią- 
neły; jak całe ciało wybladło, wylchło, jak йго- 

ione. Y- w tymto fenfie podorne 
mówi Jol "Ca p: 30.0. , lutnia moia obróciła бе 

A үз ена cithara mea. Rulz 


w żałobę: ver/a efi 
trupa, cięlzki jak kamień, weż za rękę, zimna 
jak 


na 
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iak 159; chciey zgiąć, nakłonić palce, twarde 
iak drewno; nechy] бе trochę, trupizna traci 
Ah! obrazie przedrym piekny ‚ iakześ mi fię 
prędko odmienił! imegmem ipforum ой nihie 
lum rediger. Y cóż z tym ciałem czynić? trzy- 
mać go w domu? fimutno; leży jak pień, ani 
йе rufzy, ап! przemówi, ani weyrzy, ani fię 
rozśmieie; y chź znim czynić? Odpowiada 
Job S. Cap: ry. v.1. filim mihi fuperefi feput- 
thrum. Co czynić? nie myśl: grabu, grobu tu 
tylko nie dofiaie; frnerefl fepulchrum. Tak 
niechże mu tam fprawwuie po- 
1] ia przy nim bawić nie 
fiuchaczowi moiemu w pier- 
\ obiecałem, że 


dzifidy t 


суз, rów 
claiących , ale 


zapralząm; tam 
dop ero oł 


асай: - ca to jeft ciało ludzkie т 
na fwoim tylko ni 
jawny text Жада 
Proroka, w którym T fa an ciała ludzkiego 
zwierciadło przed oczy 
rgniona m 6; wi, ieft do pie« 


rnos fi 


, TEM х 
авс ү oddzielone. aži 


fundować zd 


BŁ Д > 
woro, miby Jakie 


$, 
М 


walze fławiam, 


kła pycha twoia: deira 


Biń tu Upadł tr trup twóy, cinci- 
dit сай tobą сіеја móla, a 


przykrycie twoje będ а robacy: fubtef te fermes 
tur iinea, EF operimeniuin ЇНИ erunt VErmEeL. 
U waz- 


б» Adwent F. 
Uważmy tu każde Proroka йолга, nafamprzód 
to: ściągniona będzie do lochów wyniofłość 
twoła. Miłyż Boże! iaka to ciała ludzkiego .po 
śmierci pogarda! czylis Cefarz czy poddany ; 
czyliś bogaty czy ubogi; czyliś delikatny czy za- 
derwiltyz czyliś prodziwy czy fzpetny ; wiedz 
o tym, żerciało twoie albo w dół, alba do lo- 
chu iakiego wrzucone będzie: detwafia efl., fit- 
perbia tua. Ty, któryś na wyfokim zafiadał 
Tronie, któryś wielkie по godności у urzę- 
dy, któryś kilkadziefiąt kroków do Kościoła 
pielzo isć niechciał, ale Pańfkiemi zaieżdzałeś 
karctami y cugami, któremu pod nogi ( wla- 
śnie iakby niegodna była ziemia, abyś na niey 
ftal} kobierce, dywany niedźwi ie poście- 
łano; którego ludzie nawet barkami fwoiemi 
w wygodnych lekty kach nofili; twoie mówię 


Odrzucą cię oditowarzyfiwa fwoiego poddani, 
fiadzy. przyiaciele, kresem, żona, dzieci. Będzie 
(mowi tenże Protok 7bid:v.t6.)y ten y ów prze- 
chodził: fchylifię у zayrzy do gtobu: imclinodut= 
tur, teque profpiciemt, А obaczywfzy trupa two- 
jego, z podziwieniem fzecze: tenże to bogacz, 
że to Pan, przed którym drżeli wfzyfcy, wfzy- 
r o fiękłaniali? numguid ifle ef vir.. qui con- 
gna? Studzy twoi, ktorzy przedtym w 
pokojach cicho. na pałcach chodzili, aby ucha 
ań (kiego nie zrazili, całą nogą po grobie two- 
im deptać będą; którzy z daleka cię obaczy- 
wizy, 


» 


o po śmierci do ziemi wtrącone będzie. , 


fit 
Gale, 


Szik 


= 


С 
С 


KAZANIE IV. бї 
viy, ezapki zdeymowali, kłani 
„RAR anı patrzyć na iebie, nos zatkaw lzy, 
unikać będą: detrafia efl fi 
Ten ieft fłuchacze konie y 
ścia, godne ści, honoru, ten ief. cel, którego 
wlżylcy żądacie у pragniecie. W fzakże gdy- 
bym każdego , ile was tu widzę, fpytał: 2у= 
czyfzże fobie po śmierci być кешн" 
Każdy odpowie; życzę; właśnie jakby naturze 
ludzkiey ta w ierfiwo Wro- 
zone było, 2д 
do dołu: detrafi 
dobrze Proroka $. 
am upad? trup twóy, W tych fow 
przód widzieć Пе daie: że nje mafz nic fłablze- 
go nad ciało ludzkie od dulzy oddzielone; ani 
fię mu rufzyć, ani ić 
czynić 
ńic w 


igłowy; 


с 
A ły >. 
1 fuperbia tua. 


c wize ego izczę- 


Пома; 
afam- 


1 
1 


ani liedzieć, ani со 


ani do czynienia być wipomożenym; 


ссеу nie potrafi, tylko leżyć; na dow ód, 
że już do niczeg > nie fpofob quafi flirps im- 
tilit poll Ibid: 0.19. Widzieć Пе iefzcze 
daie, iak iel mizerrie iego w grobie ułożenie, 
Szukało przedtym jed ; niał tych Pałaców, wy- 
СОЕ 1 kamienic, przylłoynych domów, izb 
y pokoiów z pięknym, dabe ym pøwietrzen, 
teraz wczterech zamkniete defkach, a czałem 
famia tylko obfypane ziemią w fzczvpłości nje- 
wypowiedzianey, w wilgoci, zaduchiu, leżyć 
muli, a leżyć nieodmiennie; mówi bowiem 
Duch S. Ercle: u. у. 3. iak upadnie dyrztiwo na 
7 potu- 


б» Adie jent T: 


południe albo ma północy, na którymkolwiek 
anieyfeu upadnie, tam będzie. Szukało przede 
tym wygody rofkofzney, już w łabgdzich, iuż 
Sr zaińorfkich;iuż w męskich tonąc puchach, 
a teraz mu ofłre tarcice w boki włażą. Przede 
tym bagate! na rzecz do wyk wintów vymyśl- 
nych była okazyą; п naprzykład: w kark mi coś 


едо, ręka mię boli, w boku mnie firzykas 
r 


coż tego Za przyczyna 2 Oto йет leżał; gdzie- 
na ni iękkim łóżku. O 


Żeś to leżał? odpowiada: 
кыл, >! jakże mi Пе śmiefzną zdaiefz? gdy 
паге w grobie, beż w fzelki су wygoc dy ‚у Oè 
w dw aja mówię zy fzelką niewygodą, de alikaa 
tne przedtym a teraz ziemi oddane leżące ludza 
kie ciało! > Gdyby to ludzie przenikali, ah jak- 
by wielu w świętym zwyczaiu prawdziwe 
umattwienie miało: concidit cadaver tuum., 
"To okoliczności ciała leżącego 'w grobie, 
Uważmy iuż olłatnie Proroka owa, w któ: 
tych cała grobowa iftota wyrażona: pofłzniem 
tvom beda móle, a naktyciem rob bach: wo: ЄЎ” 
operinenium Vermes: W tych Во: wach Ifaiafz 
zeplucie, alteracyą, zgni lige ciała opifał, Jak 
bowiem zamek lub mialo od s fzyttkich opu- 
fzczone; nadchądzący nieprzyjaciel odbiera, у 
] 


co chée, to znim czyni, tak gdy ciało ludzkie 


porzuci dufza, grób go/w włafnąść (кої 


жле, у jako z dziedzictwem, ако. zńies 
kiem fwoiih, co zecnce, liczy ńi. Ale a iakeś o- 
krutne ziemi nad ciałem ludzkim pańow апіеђ 
мө. 


gavne 
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bacłwo 
mnie, | 
f obei 
mówi; 
dh 
brat we 
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e śimiettelney, 
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eżaynie je inym domu Ocieć 


рафо w iedneyże Йе z trupem zawyka trua 
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mnie. Jak iefzcze: w don 
zobopóinie zacho: 


mowi; naprzykład Пойга wy 


Lag | 

ле Gfogeę does 
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brat wchodzi, Matka z iednedo 


fluga r 


Lgo pofłano; tak |! 


Чап robak przeciwko dru giei 


wade Пе. béa 
\ 


jwfzy fie jeden naprzykład woki M 


w ucho wniydzie, tu 


Гори. 


cha, tu йе wężyk k 


R 


су tu lalzczurka bieocć, 
tu głodna туѓи: do trumny prz 


cznie; о niez zęśliwa kompania: habitent in 
tabernaculo illius focii ejus 

Atoli nim е to włzylłko Йаніе, myślcie fo» 
bie: iak gdy kamienica [е wali, iedna od: drus 


= 
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64 Adment I. 
giey część dzielić fię poczyna, iuż kominy, iuż 
ściany, iuż okna, iuż fklepienia, iuż podłogi pa- 
daią; taky w ludzkim ciele, iuż око w klęśnie, 
ucho odpadnie, nos rozplafzczy fig, cała twarz 
rozleie, a to dla tey przyczyny: że w trupie ludz- 
kim żywioły rozbrat czynią; fuchość wfzelka 
ufiępuie, wilgoć fig fama zofłaie. A tu їчї cia- 
ło miękczeie, gniie, a nakoniec w ropę fetoru 
pełna, gefa, lipką rozlewa fig az niey za alte- 
ғасуа Fizyczną rodzi lię różnę robactwo, bu- 
fony, ropuchy, węże, ialzczurki, y inne niezli- 
czone. “Го ząś za pewną rzecz mitycie, że im 
które delikatnieyfze ieft ciało w Życiu, tym fię 
prędzey ро śmierci zepfuie, у: więcey robaćtwa 
paltwą będzie. Mówię to nie tylko 2 racyi 
naruralney Filozofii, ale też z wielu mądrych 
doświadczenia: fubter' te fietrnetur tinea, EF о- 


perimentum tuumi erunt vermes. Ah'ciała ludz- . 


kie xvypielzczone, wytuczone, wykarmione, 
wypielęgńowane! patrżciefz: па iaki przyidzie- 
cie koniec? Patrzcie na śliczne, Pańfkie, wy- 
<worne łóżko szafze, móle, zgnilizna, to puchy 
у labędzie; kilka kłębósw zwinionego roba- 
sra, to niby wezgłowek; pleśń po całym ciele 
rozrzucona, to bawełniana bielizna; fnuiące fię 
robatwo, to bogate nakrycie; wyrofłe z wil- 


goci natężoney koło trumny grzyby, to pawi- 
lony wałze: fubier te fiernetur tinea, EF operis 
pentum ttum erunt теғе. Mógłbym tu wig- 
cey mówić; ale maige wzgląd na różne wafze 
komple- 


Кос 


шүп 
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KAZANIE IV. 65 
komplexye у natury, niechcę im czynić оЬгту- 
dzenia; czego iednak fłuchać wzdrygaią fię, te- 
go potym doświadczać mufżą. То tylko mó- 
wię: że fiic w całey naturze widomey między 
wfzyfłkiemi zdechlinami, między wfzyfłkiemi 
beftyi ścierwami, brzydfzego, fzpetnieyfzego 
nie znaydziefz; iak ludzkie ciało, gdy kiśnie, gdy 
w topę Пё rozlewa. - Tu iuż wizyfłka, wyra= 
ziłem; 

Rończęz A uguftynem Wielkim: vides viventem 
togita morientem, fofchiatio efl in vifu, imcogitaa 
tivne remedium. | Lapatruiélz Пе па żyiącego, 
uważay un О, W patrzan'u omamenie, w 
uwadze lekarfiwo y zbawienie; fłowa {з Au. 
guliyna. Gdym ia z okoliczności tych fłów ü- 
ważał: co ieft-przebóg ѓа przyczyna, Że tak 
wielu ludzi ginie y tak łaćno wielu zbawienie 
traci; infzey znaleść nie mógłem tylko tę, że fig 
zapatruią па Żyjących; a nie patrzą na umar- 
łych, Widzi kto łakomego, że fortung zbiera 
bez względu na Boga, na fprawiedliwość, па 
дие; że zńikomeinu fłataniu całego fig ойда 
а Со należy do zbawienia, porzucił, zaniedbał; 
y zaraz go «wtym naśladuie, czy godziwych 
cży hiegodżiwych fpofobów йе chwyta, aby 
do kawałka chleba, do dobrego przyfzedł mié- 
йа. Czemuż toż bo patrzy tylko йа żyiącegaż 
tides. ibentem. Ale usaż ierio zaślepiony czła= 
wiecze umafłego: tógita morientem: Spytayż 

E с2у- 
X: Виа Prżygod: Tom Ё 1. 


66 Adwent 1. 
czyli też weżmie co z fobą na tamten świat, 
ztego, co tak pracowicie, krwawo у lako- 
mie zbierał? Zapewne ci odpowie: że nic z fo- 
ką nie weżmie, wfzyfiko zofławi, kto inny to 
zabierze, a iego iak żebraka, nędzarza, nic nie 
cego, do dołu w puścić każe. To fłyfząe 
niepodóbna, żebyś miał zbytecznie do rzeczy 
znikomych przywiązywać ferce; choć czafem 
Bóg przepuści na ciebie iaką fzkodę, w zamy- 
fiach y fłaraniach twoich nie pofzczęści; cier- 

liwie to zniefiefz, bo łacno (obie wyperfwa- 
duiefz: choćbym miał naywięcey fzczęścia y 
fortuny, піс z fobą nie wezme, bardziey mi to 
przefzkodzić jak pomoc do zbawienia może, 
mniey mieć będę, mniey mi będzie żal opuścić 
«wychodząc z tego Świata: pides viventem „ co~ 


ita morientem. 


maią 


Widziiefzcze kto urodę powabną, piękność | 


gwiatową; alić obrazek, czyli wyrażenie ofo» 
by z oczu do myśli, z myśli idzie do ferca; 
tam różne imaginacye, dobrowolne bawienia 
йе, W rozmyśle upodobania, a co naygorfza, 
zezwolenie W umyśle, у iużci zguba dufzy. 
Cóż przecie za przyczyna takiey zguby? Во 
patrzy na żyiącą, а umarłey, iaka będzie, nie 
uważa: cogita morientem.  Uważ ieno, że ta 
piękność, iak Paweł mówi: iet worem gno- 
iu, paftwą robaćtwa. Uważ; że wfzyftkie af- 
fekia, powaby, przyjaźni o trumnę fię rozbić 
mufzą: a obaczyfz, jak ferce oftygnie, alba 
przy” 


Anioła 
ołoby 


larwę 


KAZANIE IV. 67 
przynaymniey zły zamieni Пе w dobry affekt. 
Borgialz Xiąże y Vice: Rey, gdy trupa Cefarzo= 
wy dopiero Пе рб poczy io ego obaczył, 
tak Пе zalterował tym widokiem, ze wfzelką 
dziwfzy światowością, Zak alko 20- 


гипсі gdy chciał ясіскас z Zakonu, od 
Anioła Stróża zatrzymany, y da grobu pewney 
ofoby zaprowadzony, ledwo zropiałą uyrzał 
larwe , Pa cy ЫШЫ odrzucił, ʻa: obłudą 
ts nn, s 
zcze dofyś zsełaf 
które niepodobna iak ftroieniem 
niem, 


orientem. 


iałychgłów., 


ię, piękrze- 
>adobaniem w famych fobie, Wygo- 


dziwemi iak niegodziwemi ciało 


Коптеп! 2. O Бу weyrzały na to, co бе 


po śmierci i będzie, gdyby uwa- 
Żyły, że йет W ro pęr r 


dami tak © 


=} 

że brzydkie roba. 
tby ślepey famych 
zgnęły? Pewną biało- 
głowa iak piefzczona tak zła, raz fig ipowiada- 
їас, za grzechy popel m'one żadney pokuty przy- 
iąć niechciała, każdą fądząc więkfzą nad Шу 
fszoie. Ze па rofiro ,pnego Kapłana tratiła, tak 


2 nig oblzedł: ponieważ ci бе cięfzko zda- 


17559 


зо у modlitwa y umartwienie, ctóż to, 
co ci naznaczę za pokutę, będzie łacne: przez 
kilka niedziel, ile r azy Пе umywać będziefz, 
зуга (zy: „na ha ce, pi ormyśl krótko: te ręce, 
yż 
r 


to ciało, kied 


ху горе у robaćtwo póy.. 
dzie; tę pra Podl tak tzczęśliwie y fkutecznie, že 
E2 nig 


7 


68 Adwent T. 
nie tylko życia poprawiła, ale świętą zofłała: 
vides viventem, cogita morientem. 

Któżby y mnie dał, żebym tym trupem, 
którego, dzifiay wyfławiłem , przynaymniey 
jednę Bogu ożywił дие, albo przy cnocie za- 
trzymał, albo namówił do pokuty! ah fiucha- 
cze: re/fpicite EF levate capita vefira. Przypatrz- 
cie бе dobrze temu, trupowi; re/picite y- We- 
ście go fobie do głow y za mocny hamuleo od 
złego: levate capita vefłra, do póty trzymaycie, 
do póki go wam dali Pan Bóg zmarewych- 
«wfłałego, a na fąd Bofki pozwanego przyfzło 
niedzielnym z grobu nie wyprowadzę Kaza- 
niem, Amen. 


КАДАК 


na Niedzielę 4. Adwentu. 
Wyftawia człowieka z grobu zmar- 
twychwftałego у na (за Во po- 
zwanego- 
Refpicite 69 levate capita vejlra. Luce 21. у. 28: 


Ś Na cóż iefzcze Ewangelia patrzyć każe? 

Ё + na Konaiąćego człówieka? ten iuż u- 

ZR лагі; па dufzę od ciała oddzieloną? ta 

Tuż na drogę fwoię, albo złą, albo dobrą po- 

ła. Na ciało pozofiałe: to już zgniło. zprn > 
chnia- 


AZANIE Z. 69 
chniało ; oto garfika prochów iegą w kónci- 
ku grobowym leży; na cóż tu patrzyć? nie 
malz w prawdzie człowieka, ale będzie. Arty» 
kuł нн ieft, że ten człowiek, К óry umarł, 
to ciało, które zgniło, wfkrzefzone, ożywione 
у na fad powfzec chny pozwane będzie. Na te- 
go tedy człowieka zmartwychwfłałego obróć- 
cie oczy. Co gam w nim pokażę; to jak. fa. 
memu człowidkówi właściwe , tak erca nalze 
przenikaiące będzie. Ad M. D. G. 

Nim do przedfięwziętey нуар. rzeczy; 
częścią dla nauki w alies częścią dla lepfzey ka= 
zania ofnoówy , potrze Баа rzeczą być fad; очај 
bym wam тек óre-z Doktorów SS. па fundas 
ie Pi te zmartwychwfłanid ludz- 
2 koliczności. Nie wipominam 
tych, о których iawnie Ewangelia: iskiefą na 
niebie p epehi okropne, ma ziemi uciemię ężenie ; 
‚ na powietrzu gromy. у łofkoty; 
dane ofla itecznego wyliczę znaki. Mówi 
Pfalmifla-Pańfki: że blifko przeć! przyiściem 
Chi zła ‚уш na А84, cała zapali fię ziemią 
tak "r ser ognien), że góry od niego tos 
рпіес ak wy foki m pożarem, Że iak wo= 
dy резу p БЕ. świata 15, łokci wyżey nad 
naywyżlze gi Огу ftal у, tak wybuchną płomie- 
nie, według glofly Kości lney na pierwfzy lift 

Pa бы do 1 effaloneńczył ków. Spytać kto może: 
czemu to: przyiście Chryftufowe nie w oda, ale 
ogień poprzedzać: będzie? Zgodnie odpowiae 


Е daią 


70 Adwent T. 
daia mądrzy: bo woda powierzchownie tylke 
obinywo. ponieważ zaś ziemia ma być w ten 
czas zupełnie wyczyfzczona, nayfpofobniey fzy 
do tego ogień, który ią w fkrdś przeymie: 2- 
gnis ante ipfum precedit, Є? inflammabit. Р/ай 
96. V. 3. 

Gpy fię tak świat cały przepeli, wichry, 
które z ognia powfłaną, wfzyfłkie popioły ciał 
ludzkich, według mniemania *Qycow SS. ku 
dolinie Jozefatowey, gdzie [с fad oflateczny 


odprawiać będzie, fpgdzą у zniofą. Tam Anio- 
owie Strożowie z rozkazu Bofkiego każdy 


fwoiego człowieka, którego w życiu miał о- 
piekę, prochy y rozfypkę zbierać pocznie, ie- 
żeli zbawionego, z wielkim wefelem, ieżeli 
potępionego, 2 niewypowiedzianym żalem,iak 
mówi Chryzoftom. W tym ieft iednak teu- 


dność do przeniknienia, có mówi Pifmo: Math 


24. v.31: Iż pośle Вос Anioły fwoie. ..y Zgró- 
madzag wybrane iego od kraiów niebios aż do 
kraiów ich. Ponieważ na wierzchu nieba ciał 
nie ma, ani niebo ma granic. Ale dobrze od- 
powiada na to ieden Teolbg Zakonu moiego 
w kfiędze fwoiey: (P. Tyłkow/ki Problem.) 
ciało człowiecze ieft ze czterech żywiołów zło- 
żone, z ognia z powietrza, 2 wody, у ziemi. 
Dla tego też Пе у po śmierci w nie roziypie, 
gdy tedy Pifmo mówi: że Aniołowie zbierać 
będą od kralow nieba, ma fig rozumieć: że od 
witrzchu powietrza; zwłalzcza że w Piśmie S. 
czę: 


aho 
cj po 
brany 
mi Z 
да 
ПШ] 
fkot | 
jakob 
bote 
chmo 
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en 


KAZANIE V. 71 
azęfto fię niebo za powietrze bierze: y tak pta- 
cy powietrzni nazy waią fię ptacy nieba. Ро ze» 
branych śmiertelnych prochach Michał 8, y in- 
ni znim Aniołowie  firafzliwym  zatrąbią 
dźwiękiem, у. okropnym zawołaią głofem: po- 
wfłańcie umarli na fad. Na ten firafzliwy ło- 
fkot porwą Пе włzyicy umarli, nie dla tego, 
jakoby ich dzielność Anielfka wfkrzefić miała, 
bo tego uczynić nie może, ale że ich wize- 
chmocność Bofka powtóre ożywi, która ich 
pierwfzy raz fiworzyć mogła. 

Mógłbym tu uczynić fobie wyobrażenie, 
jak chętnie dufza Błogofł«wionego z ciałem 
fwoim witać бе у łączyć, iak potępionego du- 
fza przeciwko ciału fwoiemu powilawać, wal- 
czyć, złorzeczyć, narzekać zobopólnie będzie. 
Ale na co bawić йе domyfłami, kiedy mam 
przed fobą obfitość prawdy. Dość na tym, że 
powiłaną wlzylcy, którzy Żyli, Żyją, у 2) 
dą: a nieiskokolwiek, ale. w tychże famy 
ciałach , w których na świecie byl. Bo gd 


człowiek, ktory zafługował na zapłatę, ә!Бо na 
karę. Słulzna zaś rzecz, aby toż famo ciało cier- 
piało, które grzefzyło, toż famo. w fzczęśli wa- 
ści wiekawało, które Пе na ten koniec martwi- 
ło, dręczyło.  Pytaią Teologowie: w iakich 
też leciech, y fl 
tych, w iakich z tego Świata fchodziemy, czyli 
w innych? Wielu czytaiąc te Поа Pawła do 


E4 Efe- 


rze powfłaniemy, czyli W 


> Adwent T, 

Efezów. w Rozdz: 4: w/zyfcy pow famem wna- 
Jil turze теѓа dofkonażego, w mierze wieku zupeł- | 
mości Chryflufowey: twierdza, że w onym dniu | 
ofłatecznym wizyicy у fłatury у lat Chry ftufo: 
wych będziem,  Auguítyn co do lat pozwala, 
ale to do Пагигу infze ma zdanie. Bądź со 
chcefz, to pewna, że między ciałami zbawio- 
nych, y ciałami potępionych, chociałz nie do 
lat, nie do fłatury, ale-do włalności ciała wiel- | 
ka różność będzie. Ciała bowiem zbawionych 
(iak mówi Grzegórz Papież) będą iak kryfztał 
przezroczyfte, lekkie, to iel: mogące Йе w górę 


| wzbić; fubtelne , to ief mogące naygrubfze || Aniel 
rzeczy przeniknąć, Ciała zaś potępionych , Бе» bowy 


dą cięfzkię, ciemne, gdyby to całe ołowiem o=- 
blane, a przy tym grube, y do. ptzeniknienia 
rzeczy іаківу niefpofobne. 

Gdy tedy cały świat tak w fkrzófzony рө» 
| wiłanie; Aniołowie złych od dobrych dzielić 
1 poczną. Ah! iaki tam żal będzie. y Ociec 

od Syna, córka od Matki, brat od fiofiry, żoną 

NI od męża, Pan od fugi, zwierzchność maiący 

| od poddanego ; rozłączeni oddaleni - zolłaną! 
||| źli na lewicy, dobrzy na' prawicy fleng. Zli jak 
[I kamienie w ziemi uwiązną, dobrzy, iak mó» 
| wi Pawel: iak orłowie iacy na powietrze Пе 
MA wzbiią. Przy złych czarci wartować, przy da- 
| brych Aniołowie Stróżowie flać będą. Nie dla 
tego (mówi Chryzoftom) aby ich firzegli, ba 
iuź ftraży Anielfkiey nie potrzebuią; ale aby z 


niemi 


KAZANIE V. 7 | 
niemi laksz przyiaciołmi fwoiemi towarzyfzy! i HIM 
Fo акай łanowionym Gaati 


ym ułożeniu, mó- 
PA SAARES ү 
о 9; | 


ba Sidha, лән б э, а) LA na znak | 
zatraty, zbaw ionym na znak wiecznego try- 
ший iaśnięć w obłokach pocznie, Nayświęt- 
{га Marya nablifkim Synowi fwoiemu tro. 
nię, Apoóftołowie nad! 


wunafiu fłolicach zaligdą; 
według yChryftyfa: Mat: 19.v.28. fed 


тиге na qwamaście fiolicach Jzdząc. Wfzyfikie (IA, 
Anielfkie chi Ory fłaną'przy tronie, zgoła człe nie | U 


wytypie йе za niebo. Swiat cały począw [у 
od Adama, aż do ofłatr niego bez żadnego wy- | 


eka, na ofłatni pózwany fad fłanie. | | | 
ge ffuchacze obierzmy fobie iakie- | 

go człowieka w oczach całego nieba у światą | 
ftawionego, abyśmy mu przypatrzyli. О. U UN 
ład iedneg« Z potę- | 


bierzmy , mówię naprzy 


pieńców, niechcę bowiem błogo Па wio nych tya | 
Каб, abym w tey okropney tragedyi, na swefo- MII | 
1а Ше akroił fcenę. 


lowiekowi na lewey | Wi 
fironie: faw ionemu przypatrzmy Йе; re/picite | | 
©. levate c pita vefłra. W nim to ia wa 
cał papas С, co iefł nayokrut tnieyfz 
M 


Killamovą 


ekowi właściw ego. 


fiuchaycie To 
Może Ў mówi on, bydlę z 


ieciefz ca 
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wiek, iak człowiek cierpi, kiedy fię publicznie 
za popełnione grzechy wfłydzi: tunc homo uż 
homo patitur, quando pro deliGiis publicè con- 


funditur. ‘Vey karze famemu człowiekowi 


Właściwey, to ieft hańbie y wfłydowi potę- 
pieńca, przed Bogiem, Aniołami, y ludźmi fla- 
wionego przypatrzmy бе dzifiay; iak ieft wiel- 
ka, okrutna, y prawie do wyrażenia niepo- 
dobna. 

'LawAydzat go będzie nafamprzód Róg, bo 
mowi Pifimo święte: (1. Cor: 4. v.5.) illumina- 
bit alfcondita tencbrarum. Wyiawi fkrytość 
ciemności to ieft wfzyfikie grzechy, które w 
życiu fwoim, nayfkryciey czynił, jawnie cale» 
mu pokaże światu. O iak wielka hańba! Czy- 
tałem w hifłoryach politycznych: pewna wiel- 


kiego domu, fzczęścia, y talentów, u wfzyftkich 


w rozumieniu Panna, tańcząc na pokoiach Kró. * 


lewfkich: w oczach Kró!a, Xiążąt у Senatorów 
zgromadzonych, z niecnotliwie poczętym roz- 
w атаја Пе ciężarem. Struchleli wfzyfcy na to, 
Macka iey od wftydu trupem padła, Ociec Xią- 
že porwawfzy puginału, nafamprzód w córce, 
a potym go w fobie utopił; y tak ieden хуа 
trzech trupem położył. Uważcie profzę: jeżeli 

rzed iednym Królem ziemfkim, у kilku go- 


dnemi ofobami pokazać бе niepoczciwym, tak 


wielka ist hańba, nie tylko ofobie winney, ale] znika ү 
jakimkolwiek # 2ейо ig 


też tym wfzyfikim, co do niey 


tytułem należą? Cóż będzie, gdy równy j| Przedy 


grzech, 


аге 
by, ale 


niefawi 


nieczyfł 
wizyłłk 
mana Р; 


rok: uki 
boleści т 


ta rada | 


| im wyd 


całym 
Wiek m 
CNOLITWĄ 
Ww па, t 
klzym fi 
Hy: | 
lum peci 
ü, (If 


jee 


law] 
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grzech , albo ielzcze у więklzy, w oczach Bo- 
кісі 


п, w oczach wfzyfikich, którzy kiedykol- 
i, naygodnieyfzych , naymędr(zych, 
Hzych ludzi pokaże бе? chciałby fię 
grzelznik w ten czas zabić dla nieznośney hań- 
by, ale zabić іо nie będzie mógł; aby nofił 

iedawę (iak mówi Fzechiel: WE 
nieńawę (iak mówi Ezechiel: ap 
za to wi 


:16,V. 54.) 
ilko, co niecnotlivie uczynił; uł por- 
tes ignominiam tuam ..im onmibus, quœ fecifii. 
Tayciefz teraz taycie na fpowiedziach świętych 
grzechy walze, nie powiadaycie niewfłydów, 
nieczyfłości, zdrad, kradzieży: wyda fię to 
wfzyfiko, traficie na taką hańbę, iak owa mnie- 
mana Panna. . Wfzakże tak mówi Ożeafz Pro. 
rok: ukryty był grztch iego, za to mu przyidą 
boleści rodzącey, Cóż to 
fznika świętokradzki 
ta rada nie 


za porównanie grze- 
, do rodzącey? bo jak 
rada, przynaymniey igczeniem fwo- 
im wydać mufi, co rodzi. tak grzefznik przed 
całym światem wydać to będzie mufiał, cokol- 
wiek ma złego w fumnieniu; jak iefzcze nie- 
enotliwie rodząca hańbić fig y wlłydzić po- 
winna, tak grzefzoik. acz bez porównania wię. 
klzym fpofobem shańbiony będzie: ahftondi- 
tum peccatum ejur, dolores parturientis venieni 
ei. Ofre iz. 3: 

Zaw ie pozwanego na fad grze- 
fznika у Odkupiciel nafz, Zbawiciel Jezus: ty- 
Żeś to iefł niewdzięczniku, rzecze: którego ia 
przedtym tak ferdecznie kochał: quid efl, quod; 


debui 


v. 
і 


43 
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76 Adwent І. 
dębui: facere-vinea. mer, Ёё поп feii? Ifate $: 
1.. Wyfłużyłem ci zafłagami imoiemi, abyś 
był ftworzony, odkupiony, przyproszać 
cię, tyle: innych porzuciwiży, do wiary, 
:60, flworzyłem cię 2 Rodziców 
ingl; 


Chrz święt 
у, 
Katol:ckich, 
u үн adowania- wiary, nie za С74- 


nie 2 pogan. zki óremibyś 


nie za cz 
fu Aatychrylia, bo byś podobno: dla bojażpi 
odfląpił. Dale mici. tyle łafk, których 
wielkim Ssviętym. 


iog 200 talb 
frang wedłog twego; ораїглу- 
Kaznodzie 


łem ci Nauczycielów Spowiec Iników,łka2 
jów; a co nayznacz ieyfz a,pfzypomn icno Ío- 
iakom dla miloscitwoiey w Jeruz: alem wiele 
sardził ; Z 


уку 
max роса 


, 
anu 


›у 
fi 


pon óf a tyś niewdzięcznie mną м2 
jiacielem Gosh czartem czy= 
sidla mizernego 
ce "wa 


głównym nie prz 


г па ten zarzut niewdzię= 


dłonie? - Alvarus Kawaler 


y Królowi fwoiemu' oznaymo+ 


yfzy Panie, nić mogę tak; we krót= 
iakeś rozk 1 wygotować flotty 
przeci W ko Angielczykom; że met 

widzę, że łafkom moim nie wdzię= 
ККМ; tak to poważ! nego Za- 
wzlłydziło, zinięfzało młodziana, że Z pokoiów 
łfzy, zaraz wpadł w mali- 
elkim całego d wo- 


\го ез Осы 
Król 


gng; у w kil 
ru żalem życię дүе Jeżeli na tak małe у 


łafka- 


ME 
р опу 


taol: 
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łafkawe firofowanie A lvarus umiera? / Cóż fię 
dziać będzie z grzelznikiem, kiedy С гу (ив w 
ogromnym Maieflacie,'iak mówi PG 
vw gniewie fw oim а © go będzie? Z ie- 
dney (trony wi 
drugiey 


e dobrodziey [уба fwoie, z 


е gri SE iego na oczy wymia- 


taiąc?: Mówi Hieronim: ten 090 gorlzy bę- 
dzie nad w 


zyfikie męki piekielne: melins effet 


damnato inferni penam, gnam prefentiam 1)о- 
mini ferre. 

Ża% ftydzać iefzcze grzefznika | będzie Nay- 
świętfzai.MARYvA Panna. Pewna Rzymfka Pani, 
gdy lię dowiedziała, -że Syna i 
śmierć miano, wr iak | 


fądzić na 
х lwica do Senatu, y 
im Synowi fwoiemu gdź 
у 


ob winionemu p 


fioniwfzy pierli, paka 7zniąc W ich blizny ran, 
żawołała: с Patrz Cefarzu, co to Syn i za 
Qyczyznę ponióf? toś . podobnego Nayświ 
i гоя Y 


furowizym SA 


at, 


ofłateczńym fądzie. Ро: 
a 1 Syna fiwoiego; a rany te, kió- 
re tm grzelznik zadał; № lzakże według Hie- 
ronima: niewflydy obnażaią Јегиа:у biczuią. 
Pycha według Hugona : narzęd ia męki iego 
knuie; ka śżdy grzech śmiertelny według Pa- 
wla: przybiia go. nakrzyż. Te tedy rany Sy- 
nowi fwemu KAB pokaże grzefzni! kowiNav- 

ŚWiętfza MAr vä Panna, y rzecze i 


ci krew moia winna była , Żeś ią 


oie: со? 
tak bezboźnie 
rozlewał? Ja па чо Śliczne ciało; z famego 
fer- 


78 Adwent T. 

ferca mego krwi udzieliłam, we wagtrzno- 
ściach Panieńfkich z taką oftrożnością у miło- 
ścią nofiłam go, temi pierfiami karmiłam; na 


1 
rękach iak iedyne kochanie noie piaflowałam. 


A tyś niecfioto bez swzgiędu na zranienie Ma- 
cierzyńfkiego Ѓегса, grzechami twolemi fzarpał 
go, rozrę'wał, biczował, cierniami koronował, 
krzyżował. ranił, y ile z fiebie źabiiał. Co ro- 
zamicie, iakiego w ten czas umyfłu grzefznik 
będzie? Ah Matko Nayświętfza! ieżeli ty prze- 
chy ka grzefznikowi powiłaniefz, któż ga iuż 
bronić będzie? Oto mówi Jeremiafz: Cap: 46. 
p. 2. uftyfaeli fromotę twoię narody, y wyciem 
{шойт mapełnita fig ziemia. 

Obrulzy йе iefzcze przeciwko niefzczęśli- 
<vemu całe niebo. Aniół Stróż z żalem wyma- 
wiać pocznie z iedney Йгопу ftaceczną у fzcze- 


rą opiekę fwoię: Z drugiey Йгопу wzgardy па. 


tylu mieyfcach wyrządzone fobie; {802 teraz, 
rzecze, za czyim lepiey, czyli za czartowfkim 
podufzczenięm, którego zawfze fłuchałeś, czyli 
та moig radą iść było? Zawoła Piotr: mnie e- 


dno weyrzenie Chryflufowe; Matteufz: mn ie 
jedno zawołanie fequere: zgrzefznika uczynił o 
Swiętym; ty tyle łafk od Boga miałeś, tyle gor- 
liwzych fłuchałeś Kazań, y przy tym хусу кіда 
zolłałeś przeklętym, Ze innych pominę; ode- 
zwa бе Święte delikatne Panny: my przy fwo- 
iey fabości tyle dla Boga ponofiły; takeśmy ró- 
żnemi umartwieniami dręczyły ciała nafze; mi- 


łości 


loki J 
katufzi 
waly, 
ipolob 
do fu; 
wizy 
Mędrz 
405, фи 
przeci! 
życiu 

mieli, 

Piotr À 
Diokle 
wrzyn 
rozkaz 
jak prz 
Куу 
miężał, 
tego, k 
nena y 
powal 

рер 
obaczy 
niemo 
©: do 
Їкї} 
żona tr 
ос 
{тө 

lowa, 
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łości Jezufowey po zwyciężonych więzieniach, 
katufzach, cięciach, życie fame na ofiarę odda. 
wały. Tyś miał zdrowie lepfze, fiły trwalfze, 
fpolfobność więkfzą, obfzernieyfzą wolność 
do fłużenia Bogu; y bezrozumnie zaniedbałeś 
wlzyftkiego. То gorfza fłuchacze, to mówi 
Mędrzec: Sap: 5.v.1. орип Jufi.. adversus 
sos, gui fe. angufliauerunt, Powilaną Swięci 
przeciwko tym, od których iakiekolwiek w 
Życiu lwoim prześladowanie, uciemiężenie 
mieli. Jan będzie (2421 Heroda. który go ściąć; 
Piotr Nerona, który go krzyżować; Sebafłyan 
Diokleciana, który go ftrzałami afirzelać; Wa. 
wrzyniec Waleryana, który go ogniem palić 
rozkazał, Będzie fądziła żona męża, który ią nie 
iak przyjaciela traktował; fluga Pana, któcy go 
krzywdził; niewolnik Króla, który go ucie- 
miężał. О jak wielka hańba być fądzonym od 
tego, któregoś albo za nic fobie poczytał, albo 
nienawidził, albo iak na nieprzyjaciela nafig- 
pował: Kleopatra Królowa, gdy ucieka po 
Рсгергапеу z Auguflem Cefarzem woynie, a 
obaczy, że inż przeciwnika fwoiego uniknąć 
nie może, który to fobie za cèl założył, aby 2у- 
wą dofłał Królową; porwię w ten czas ia- 
fzczurkę, do pierfi przyłoży, у iadem iey zara- 
Żona trupem pada, bardziey fobie obieraigc od 
iafzczurki ginąć, a niżeli pod nieprzyjaciela 
fwego, któryby zapewne traktował ią iak Kró- 
lową, zoftawać władzą. © czego by nie czynił 
na 


go Adwent 1. 
na znifzczenie famego fiebie РЫ СИЕ, aby 
бе nie doftawal па fąd tych, których prześlado- 
aby nie flal ob%inionym y PPANC 
przed temi, których za nic poczy* куҳе! ale dar- 
mo, nie uniknie tey hańby. Вот ONA Вов u 


Tzaiafza: Cap: 60. U. 14. będą бе kłaniać (lopom 


którzyć iw: óczyk: ай0- 


szał! 


nó: o (ТО! ich wi fzyłcy » 
rabińt 1} efligia peduń tuorum omnes; gui detya= 


+ 


het зат? ti 
"Га jel 
wionego Z (голу famego nieba. 
«więkize zaw Пу dzenie iego będzie 2 firony pie: 
kła. Wynidą przeciwko niemu; W fpółpotę- 
ganle: iak mówi Chryfi us w Ewan- 
Ии 13, V. 41. mężówie Niniwitowie 


4! 


i, 
ft hańba człowieka na fad Bofki fla- 
il айе nie: 


pień суз P 
o M: 4 
2 na Jadzie 5 tym marot deni; ij poiępią 
lego O ami Chrytl lufowemii 


pow fla 


go. Łastołaią па п 
gdyby te lafki Bo Ag, › Гугле y Sydonie. 
inialtach nafzych były; 2 sh ia kb уту byli w po- 


piełe p w Hofiennicy Czyrt li pok üt? Nie mieli- | 


giny Kościoła, Oltar a, Kaplana; ńie mieliśmy | 
) sd. nie czytal liśmy Ewangelii, nie fi- 
thaliśmy Kaz nodzieiów, y tak W ślepocie na-f 
{геу trwaiąc, na ciemności trafiliśmy wieczite. | 

<yfżyftkoy ale о ciebie fzalonego;l| 


"Гу to miałeś %V1ż; 
шуйке frzodki, kt 5 daf mógł latwo do- 
zarobienićj 


fta zbawięi iles fol ме 
ać зЉахҳӯієһіа, obróciłeś to na 
$ i споѓуј 


zba 
nym 
a raiagi] 


Gakramentaw 


potępienia. Cóż i 


fszoie pokazo W 


przy kazanjem obowi 


daycież 
niemu 
bedzie; 
cze! o 
dział, 1 
аппа 


na ogn 
famo c 


więcze, 
бу 
znośna 

li, że te 


7а dany 
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hoyność na ubogich, Cato darowanie urąz, 
Wefłalfkie Panny czyfłość. О јак wielka ро- 
tzpionego Chrześcianina hańba będzie! Przy- 
daycież iefzcze уто: wyfunie fię przeciwko 
niemu czart przeklęty, у nagrawać fię z niego 
będzie; o człowiecze! mamże mówić człowie= 
I 


cze! o bydlę bezrozumne! gdzieżeś rozum ро- 


dział, żeś Zbawicielem twoim wzgardziwizy, 
zamna pofzedł?> Cożem ci ia dobrego obiecy« 
wał? podobno widzenie twarzy Bofkiey? nie, 
toChryfłufowa obietnica; iam ci obiecywał cie- 
mności wieczne. „Podobno niebo? nie, to 
Chcyfłus ; iam ci gotował piekło. 


Podobno 
rofkofzy wieczne? snie, to Chryfłus; јап cię 


na ognie nieuflanne ciągnął О głupia rybo 
famo chcąc na wędę pofzłaś! o fzalony czło» 
wiecze, uinyślnie, dobrowolnie, w ręce ro. 
zbóynika wpadłeś! co rozumicie, iak ta nie- 
znośna będzie hańba? a co gorfza, mówi Bazy- 
li, że ten wlłyd,tak od Pogan iak od czartów. 
zadany, będzie wiekował w piekle z zgubio- 
nym Chrześcianinem, y nigdy nie ulłanie: griż 
¿lle pudov, quem perpeiuo retinebumt, 

Tak zawlłydzony: w oczach całego nieba 
у świata człowiek: nie mogąc znieść hańby 
fwoiey zawoła: montes cadite Juper mos. Gó- 
гу padniycie na mnie, у ukryicie mię. Wfzak- 
że ta iefł natura zawftydzonego, kryć fię y u- 
nikać przed okiem? w tym Zbawiciel Jezus z 
ogromnego Niaieflatu wego, nalamprzód ła- 

F íka- 

X. Balfama Przygod: Tom VI. 
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fkawym у miłym głofem, wyrok życia, kóry 
każdemu W fzczegulności unieraiącemu оро- 
w powfzechności sefzyfkim ogłofi 
podźcie Błogoffawicni Qyca moiego, 
y ofiągniycie Królefiwo. A potym ftrafziiwym 
łofem wyrok śmierci орма w powfzechno- 
ści, na wfzylikich potępieńców: idźcie przeklę- 
еі na ogień wieczny. A w iuż.iak wówiEwange- 
lia. (Matth: 25. 0. 46.) 67 ibunt ha im fuppliciuns 
eternum. jufli autem in vitam eternam. Swig- 
ci Pańfey z wielkim trywmfem y pociechą 
wzbiią бе iak orłowie ků niebu do Królefiwa, 
do korony , do nagrody wieczney; przeci- 
«nym fpofobem, tozftąpi бе pod zgimionemi aż 
до famego piekła ziemia; z wielkim lamentem, 
narzekan:em, rykiem, wyciem, (тусу w nic- 
fzczęśliwą przepaść, ci na lep, ci na bok, па no- 
gi padać będą; tak Пе utłóczą w piekle, gdy- 
by to śledzie w beczce; do tey ciafności przy- 
ftąpi pożar, wfzyltkie сека ogarnie, у przey- 
mie, fkwark, boleść, fimród у nieizczęście ludz- 
kim językiem niewymówione nigdy na wieki; 
Kończę: coscie fluchacze przez niedziel cztę- 
ry w innych widzieli, bez pochyby na toż fa- 
mo przyidziecie. Widzieliście konaiącego czło- 
wieka; y wy kiedyż tedyż konać będziecie. 
Widzieliście dufzę oddaloną od ciała, w ifto- 
cie fwoiey nieśmiertelną, W <władzach доо» 
nałą, pamiętaiącą, poznaiącą, chcącą; tok y wa- 
fza, gdy йе oddali od ciała, będżie. Widzieli- 
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mienione, a nakoniec w ropę y robactwo o= 
brócone: takież y swafze będzie. Widzieliście 
człowieka zmartwychwiłałego, y na fad Rofki 
pozwanego, у wy роҳ Йапіесіе; ale na którey, 
czyli na:lewcey, czyli na prawey (fłaniecie fro- 
nie? W. X. Tomafz Młodzianowfki; z nauką 
Chryflulową obchodząc wfchodnie kraie, gdy 
przyłzedł na dolinę Jozafatową: łzy mu Пе rzu- 
ciły, iak (am powiadał, powróciwizy do Polfki, 
у ma to бе tylko ferdeczne zdobył pytanie: móy 
Jezu! gdzielz mię tu pofiawifz> Niech pyta y € 
nas każdy Jezula fwoiego; Jezu, gdziefz mię 
pollawilz na dolinie Jozafatowey! czyli mig- 
dzy wybranemi, czyli między potępionemi? А 
nim fię fpytafz Zbawiciela Jezuła; ipytay Пе 
pierwey fumnienia twoiego, na Którą cię cig- 
gnie rong. Mówi Paweł: 2. Cor:6. г. 9. EF 10. 
ani porubnicy... ani cudzołożnicy, om złodzieie, 
>. ani. łakomi... у tam daley nie pofiędą Króle 
Jiwa Bożego. Jeżeli między temi iefłeś, a nie 
myślifz pokutować, у fzczerze poprawić życia 
twolego? zapewne na lewey ftronie fłaniefz. 
Pożegnay fię z pięknością Jezufa, bo iey nie oa 
glądalz na wieki; pożegnay fię z opieką Matki 
Nayświętlzey, ho iuż iey nigdy nie poznafz; 
pożegnay йе z Aniołem Stróżem , bo z mim 
towarzyfzyć nie będziefz; pożegnay бе 2 Ма: 
tka, z Qycein, z Пойга, z bratem, z córką, Z 
krewnemi, którzy {а w niebie, bo Пе z niemi 
nie będzielz iuż ciefzył. Widok сугу, larwy 
F2 pie- 


Adwent IT. 
piekielne; opieka, lucyperow(ka niewola; firóż, 
czart; przyjaciele, krewni, wfpółpotępieńcy, 2 
któremi po niefkończone wieki zrzeć fię, prze- 
klinać, nienawidzieć będziefz. 

Jeżeli zaś w fercu twoim mafz boiażń grze- 
chu śmiertelnego, ieżeli od grzechowych uni- 
kalz przyczyn, w cnotach бе ćwiczyfz, dobrych 
uczynków przyfpofbiafz? znak to iefł, że cię 
Jezus na prawey fronie między Błogofławio- 
nemi fwoiemi poftawi. Коу to dał móy Je- 
zu! żebyś mię tym udarował fzczęściem. Bo 
сої mi po wfzyftkim: ieżeli tego mieć nie będę? 
mówię Z Dawidem: Pfol: 30. v. 2. #0 7 obient 
Panie nadzieię miał, niech nie będę zaw fly dzony 
па wieki. Ту iefteś Oycem moim, I wórcą mo- 
im, Odkupicielem moim. Ty iefteś, który mafz 
dla nas wnętrzności rmiłofierdzia twoiego pel- 
ne. Y toć mię wiedzie do nadziei nieomylney, 
Że mi dafż niebo. Prawda, wyznawam Z Au- 
guftynem: Зет to uczymił, za co mię nieraz po- 
tępić możefz 5 aleś ty mie firacił tego; % CZegO 
mig zbawić możefz. "Го ich tey miłości, którą 
znię ukochałeś. O móy Boże! niechże nie bę- 
dę zawftydzeny па nadziei moiey! zbaw mnie, 
poprzyhegam cię, przez fprawiedliwość twoię, 
nie przez fprawiedliość moię; bo nic we 
mnie niemafz, coby wyfłużyć mogło chwałę 
wieczną. Ale о męko Zbawiciela. rany po- 
niefione dla miłości moiey! zafiąpcie móy nie- 


dofiatek. Czegoż więc dufzo moia trwożyć Ío- 
bą 
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KAZANIE I. 85 
ba będziefz? Boga mafz za Оуса, Syna Rofkie- 
go za Odkupiciela. Ufay w Panu, on ieft zba- 

«ienie twoie, у: Bog twóy, у ty wiecznie śpie- 
wać w niebie iego chwałę będziefz, o gdyby 
iak nayprędzey, Amen. 


ADWENT DRUGI. 
KAZANTE I 


na Niedzielę oftatnią po Swiątkach. 


Tak firafzne znaki poprzedzać będą [54 fzcze- 
gulny każdego człowieka przy śmierci, iakie 
poprzedzać będą fad ofłateczny. 

Statim pof tribulationem dierum illorum foł 
obfturabitur, EF luna non dabit lumen fuum, E? 


elle cadent, de celo, EF virtutes celorum com- 


moveduntur, 9 tunc parebit fignum filii homi- 
nis in ad. E? plangen 1 omnes tribus terra, 
©? videbunt filium hominis venientem. 


Ха Matth: 24. ү. 29. 


EZ A pozwoleniem wafzym fłuchaęze moi 
Dz na kilka niedziel przefłanę mówić о 
przedfiewziętey fprawiedliwości na- 
zwaney commutativa. Już.bowiem zbliżaią йе 
Niedziele Adwentowe , | których chwale- 
bnym a dawnym obyczaiem zwykliśmy Ка. 
znodzieie oflateczne przekładać rzeczy; powie- 
ści bowiem о takowych rzecząch wielce f 


SR dzićl- 
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апе, owfzem nayfkutecznieylze do napra- 

wy grzefzników, iako Duch Swięty naticza: 

(Eccli:7. W. 40.) memorare rovt та tua, ET ій 

cierńum non petcabis. Pamiętay па ofłateczne 

rzeczy, a na wieki nie źgrzefzyfz. Podług tego 

obyczaju iako lat przefzłych Kaznodzieyftwa 

mego obchódziłem fię, tak у roku tego 7ап›у- 

glam бе fprawić; mówić będę z grzefznikietn 

o rzeczach ofiatecźnych; tego fźukaiąc, to ie< 
dynie zarierzaiąc,abym go namówił do weze- 

fnego czynienia pokuty y poprawy Życia. Ku 

temu końcowi założone powtarzam fłowa:; 
Słońce Пе zaćmi, Xiężyc światłości nie da, 
gwiazdy, z Nieba upadać będą; dzielności nte- 
biefkie figę wzcufzą, znak Syna Człowieczego 
pokaże йе na niebie, płakać Беда wfzylikie 
pokolenia ziemfkie, у obaczą Syna człowiecze- 
go przychodzącego. Te bowiem ffowa niepo: 
dobna, żeby grzefznika przerazić nie miały, 
ktorych rzecz wyrażona fame Anioły pomię- 
fza. Ale któżby Пе fpądziewał, bym mial być 
zawiedziony na mniemaniu moim? Wielu ief 
grzefzfików takich, którzy ufylzawfzy przy» 
powieść Ewangeliczną o przyfzłym fądzie Bo- 
2ӯт, у © znakach iego, zamiafł boiażni, którą: 
by fię ferca ich przerazić miały, śniieią Пе, у 
zuchwałość do grzechu biorą; ich fa fłowa: 
Jaż od tyfiąca y kilku fet lat, tę nowinę Kazno- 
dzieie zapowiadaią, y iefzcze kiłka tyfięcy lat 
zapowiadać mogą; a te firachy nie wiedzieć 
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kiedy przyidą, y 


nemo fcit, deka ngeli. (Matth. 24: w. 36.) Wy» 
dziwić fię tym błędnikom nie mogę. Або? fig 


przeto mniey lekać nie uchronney, Dj у» 
bney przynależy kary, że опа daleka ieft, 

nie prętko przyjdzie? ftczała im бе bardziey « d 
celu fwego przez ciągnienie cięciwy oddala; 
tym żwawiey do celu fwego leci, y mocniey 
razi. Tym celem grzefz mik, < a fad ofiateczny tą 
ficzałą iak mòwi P ај а: СР [аё уи: 13.) dr- 
cum fuum 1еіетіїїг, Є paravit illum; fogiiias fu- 
as ardentibus effecit: 

Ale daymy to, acz nie pozwalaymy, że fąd 
efłateczny całego świata, dla tego, że iefl daleki, 
grzefznika nie przeraża; ale czyliź (ąd'isk mò- 
wiemy partykularny, fzczegu!ny,który бе dzie- 
ie zofobna przy każdega człowieka Śmierci, 
ezyliż ten fad jeft daleki? Ого iednym przyi- 
dzie za tydzień, oto drugim za miefiąc, oto in- 
nym za rok, ba choćby za dwadzieścia, trzżydzie- 
ści, czterdzieści: у więcey lat, czyliż to іє dale. 
ko? Daymyż, żeby бе nie bał grzefźnik fądu 
powfzechnego, bo daleki, nie będziefz бе on lg- 
kał fądu fzczegulnego, ponieważ tak blifki? 
chyba żeby mniemał, że fąd fzczegulny przy 
śmierci nie ieft tak firafzny, iak będzie na koń- 
cu świata. Ale znowu. o wielki błędzie! ага 
nie tenże fam Sędzia ciebie grzefzniku przy 
końcu życia twego, który na końcu świata, fa- 
dzić będzie? aza о przy śmierci nie } Банер 

Ед dawał 


+ 


Aniołowie tego mie zgadną: 


88 Adwent II. 
dawał furewey fprawy z całego życia twego? 
aza nie przy śmierci flaie wyrok wiecznego 
potępienia? aza może być Chryftus Jezus przy 
śmierci niefprawiedliwym', przekupionym? 
choway Boże o tym y pomyślić. Aza fąd, któ- 
ry będzie na końcu świata, nie іе zaladzony 
na fądzie, który йе dzieie przy śmierci? przy 
śmierci Chryfłus Sędzia” wyroki flanowi, a na 
końcu świata też fame wyroki życia lub ś.vier- 
ci publicznie y ogromnie przeczyta. Tenże fad 
fzczegalny tak blifki, tak firafzay, nie wa grze- 
fznika przerazić, y przynaglić go do wczefne- 
go czynienia pokuty z poprawą życia? 
Domniewam fię, coby w tey okoliczności 
grzefznik mógł pomyśleć; oto pomyślić może, 
у podobno myśli: gdyby tak ftrafzne znaki 
przyiście Sędziego Boga na fad fzczegulny przy 
śmierci poprzedzały,iakie poprzedzać będą na 
fad ofłateczny , mufiałbym Пе konieczńie gar- 
паё do pokuty. Ale © nierozumie grzefznika! 
bardzityże cię grzefzniku przerażaią okoliczno- 
ści fądu, a niżeli ifłota? w oboim fądzie ifłota 
jedna, iedenźe Sędzia, iedenże rachunek, ieden- 
że wyrok. Nie to uważay, że gwiazdy fpadać 
będą z nieba, ale to bardzity, że ty odpadniefz 
od nieba. Nie to, że fłońce fię zaćmi; ale to 
bardzity, że ty nie będziefz oglądał Boga. Nie 
to, że wfzyfikie narody płakać będą; ale to, że 
ty przyidziefz ną mieyfce płaczu у zgrzytania 
zębów. Wfzakże ieżeli maią grzefznika pobu- 
dzić 
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KAZANIE I, 89 
dzić dorpokuty te znaki firafzliwe zewnętrzne; 
ło otóż ia dziliay przedfiębiorę okazać, 2 e te ftra- 
fzliwe znaki, które blifko poprzedzą przycho- 
dzącego na ląd powfzechny оЙаѓесгпу $ 

go Boga, też fame znaki poprzedzają Sędziego 
„ychodzącego na fad fzczegulny, który 


БА 


А e przy śmierci każdego“ ezk 

na | Słońce Бе zaćmi, Xiężyc nie da świ 

т. | gwiazdy upadać z nieba będą, znak Syr 

gd || wieczego pokaże Пе, у wnet Йг alznego Sed 


go Boga obaczą: videbant venientem. - А gdy 
to wiernie y iaśnie pokażę upominać fig u cie- 
bie grzefzniku będę , albo pokuty, albo w 

mówki grzechów twoich, któraby ważyła 
przed blifkim у firafznym {адеп Pana Boga 
Jeżeli zechcefz pokutówać? wyciągać będę, 
abyś nieodwłócznie, abyś dzifiay pokutował. 
ra | Jeżeli zechcefz wymawi ać grzechy twoie? o 
ar. | slepoto! Dam ci па to czas, będziefz miał na to 
eztery Niedziele Adwentowe. Wymyślay ТТЕ е 
tylko możefz wymówki grzechów twoich, byś 

fię przed Sędzią Bogiem niewinńym pokaze 4. 
Ja cię Ру лора że te wymówki nie tylko 
przed obliczem fądu Bofkiego, ale też przed o 
bliczem nafzym nie ważyć nie będą. Czyń, сс 
бе podoba; albo pokuta, albo fprasoiedliwe 
wymówka; a jeżeli ani to, ani to? zapewne po- 
| їерїеше. Chrześcianie moi dzifieyfze Kazanie 
nia || -zwyklego nie będzie miało porządku, bo w fa- 
bu: || mey rzeczy 161 przedmową do Adwentowych 
Ka- 


Es 


3 


_ Jana $. dokładne tychże znaków opifanie 


до Adwent ЇЇ. 
Kazań, а do tego nie zdało Пе mnie przywią- 
zywać dozwykłego porządku, gdy 2 porząd- 
ku (wego światła niebiefkie ufłępuią, у wfzyft- 
ko йе mięfza. Sol obfcurabitur, luna non dabit 
lumen fuum, felle de celo cadent, mówiny 
Ad M.D.G. 

Zebym Бе wiernie fiawił grzefzmikowi 
w okazaniu flrafznych znaków, fąd ofłateczny 
Ьо poprżedzaiących, о których powiedzią- 
łam, у dowieść obiecałem, że też fame znaki fąd 
fzczegulny każdego człowieka przy śmierci 
poprzedzać będą; przedfiębiorę z obiawienia 
2ра- 


lzaiące бе z opilaniem od Mauheufza. S. w 
przeczytańey Ewangelii położonym, 2 w nic- 
których okolicznościach obfitfze. W rozdzia- 
le fzóllym przy końcu powiada Jan 5.: Y wi 


twiąłem, gdy otworzył faofią piźczęć, а oto fia- 


ło fig wielkie trzęfienie ziemi, t Słonce fiato fig 
кте або suty NAM: Xieżuc lút fie i 
схағте, TARO 100V ШУ ити], y L їс J а jE in- 
ko krew, a gwiazdy. ж Nieba upadły,... Niebo 
odfląpito tako kfig zi gwini a wfzelka gora t 
dfiąpito iako kfięgi Zwimtone, [века gora y 
wujpy ® fwoich mieyfe porufzont fga Kroto= 
wie ziemi y Xiążgta, y tyfiącznicy:.. y mocarze 
y każdy nieraolnik, y wolny pokryli fig w iamy, 
лр веки. górom... upadniycie та nas, 1 Za- 
krytcie тат od oblicza fiedzącego ma Stolicy, Y 
od gniewu Baranka. Ке (а fowa Jana, te {а 
тёз 102 już przychodzącego Sędziego. Te 
wfzyfikie znaki powiadam, popzedzaią fad Bo- 
íki, 
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KAZANIE L 91 
fki, który fig dzieie przy śmierci człowieka. 
Naypierwsy mówi Jan S.: écce térre mo- 
tus nia Jous ef. Zettżęfienie ziemi da 
znać o przychodżącym Sędzim па {04 ofłate- 
czny; o tym trzęfieniu nic nie mówi Mattheufz; 
inni Р liftowie mówią o trzęfieniach 21е2 
mi daleko. fad poprzedzających erunt terra mô- 
tus. Jan zaś mówi: że tuż na famo przyjście 
Pana zautzy ziemia, Toż famo бе dziać będzie 
przy śmierci człowieka, gdy na fąd iego ptzy* 
chodzić b „gdzie Jezus Chryfias. Sluchay cle Grze: 
gorza Nazyanzeńfkiego: ile fazy Bóg odmianý 
iaką тае czynił, poprzedzało trzęlienie Zie: 
йз. Gdy flañ natury zamienił w flan prawa 
pilańego, świadczy Paweł w liście do Zydów: 
w teri czas głosBofki wzrufzył ziemię. Gdy pra- 
wo pifane zamieniał w Prawo Evangeliczne, 
W ten czas dom, w którym byli Apoftołowie 
przy zftąpieniu Ducha С tego, zadrzał. А 
pierwey, gdy niewolnikiy Ча zamienił че бу» 
ny dziedzićtióa wieknifłego przy męce fwoiey, 
trzęfła fiş ziemia, Тос gdy Bóg życie człowieka 
doczefnie zamieniać będzie wy wieczność przez 
śmierć, oświadczy to trzęfieniem ziemi. Jakaż 
to ziemia? iakie trzęlienie? ziemia ciało ludze 
kie, z ziemi początek wzięło, w ziemię fié 
obróci, co każdemu przypomina Kościół Swię- 
ty we dniu ро; pielcow ymi pulvis 67,69 in pul- 
erem reverteris, Przęfienietey ziemi, konanie 
człowieka. Móy Boże! co fię w ten czas z nę- 
dznym 


Toni 5 
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dznym ciałem dzieie/ iedńi całemi fobą drzą, 
drudzy dla natężonych boleści ofłatniemi fiła- 
mi rzucaią Йе, innym nieufłanna konwu!fya 
wzyfadza ріегії, wewnątrz iuż Пе gwałtownie 
ferce tłucze, iuż przelłaie, puls ucieka, y nie 
wie, gdzie Папас. Dafza бе poczyna oddzierać, 
wfzytikie (Чу upadać, a tę ofłatnią ruing cze- Бү 
fiokroć oświadczaią ięczenia z głębokiego wy- Ж iaki 
dane ferca przez ulia rozciągnione y iożałe, || ni, pić 
Oto zgoła: co fię w trzęfieniu ziemi dzieie, (0 | pi ogi 
бе dzicie w fkonaniu człowieka; tam йе kas | md nim 
mieniće, pałace walą, tu budynek ciała lud od 909 
go w ruinę idzie. Моу Boże! а еду? mog | rudy 
tak zatrzęficłź? o zepfucie ciała nieabam, zimi- |, 
ny fię nad dufzą moją wk 

Drugi znak przyjścia Pańfkiego na fad ofta- | „о: 
teczny, powiada Jan 5. /ol factus efl wiger tans | nym 2 
quam faccus cilicznu. Słońce Ваше lig czarne, В An boy 
iako wór włoliange ©AMattheufz mówi: fol ob- Ш ү; 
feurabitur, Попса Zaćmi. Rozumienie lite- | ш] 
ralie, że Йойсе na nieiaki czas przed {адет cl 
Bofkim zgaśnie, tak, iak zgafło pod czas męki Je= Il on 
zula nafzego. Toż fig famo fianie w rozumie- 
niu miftycznym przed przyiściem Sędziego Bo. 
ga na fad fzczegulny, który йе dziele przy 
текей człowieka. Cóż to ieft rozum czło wie- 
ka, ieżeli nie ffońceiego? Со fłońce światu, 
to rożuin człowiekowi; on go We wfzyflkim 
obiaśnia. Otóż to fłońce blifko przed przyiściem 
Pana na Їз zaćmione będzie, zaćmione będzie 

albo 


a 


kie- 


KAZANIE Т, 93 | 
(29, albo z niedofłatku światła nadprzyrodzonego, || 
la. | albo z mtedofłatku światła przyrodzonego, albo | | 
z nawałności różnego myślenia, Wielu ieft lu- 
dzi takich, którzy na ukaranie zaciętey złości, | 
w fkonaniu fwoim nie Ьеда mieli łafk Ducha | 
Nayświętfzego obiaśniaiących fkutecznie, za ҮЙҮҮ 
których powodem fłałoby бе zbawienia dzić. \ 
ło, iak mówi Job Swięty: (Cap:18. v.5.) zga- | 
śnie światło niezbożnego, ani fwitcić będzie ptos IU 
mien ognia iego, światłość zaćmi fię, a świeca 
nad nim zogaśnie, którą karę fprawiedliwie | ҮҮ 
Ke lod Boga zadaną owi nędznicy u Mędrca do- 
M |syviadczyli, у na przefirogę opowiedzieli, /0/ 
W Nintęlligentice non eft ortus nobis. (Sap: 5.) Słoń- 
ce zbawiennego obiaśnienia y zrozumienia nie \ 
wefzło nad nami. Bywa iefzcze zaćmienie ro- | 
zuma z niedofłatku światła przyrodzonego. | 
rne, Ата bowiem nie częfto йе trafia, że człowiek 
(00: blifki fkonania, nie może należycie poznawać 
te | rzeczy, у o nich dobrze fądzić? a to z tey przy- | 
1 czyny: Bo cokolwiek teraz w życiu poznaiemy, | | 
*wlzylłko to zawifło od pewnego rozłożenia | \| 
| 
| 


"e || fantafmatów, czyli obrazków wewnętrznych, 
Ро które gdy йе pomięfzaią, nic człowiek nale- 


1y życie lądzić nie może; iako to widziemy w || 
człowieku w malignie zofłaiącym, јако do- | 


atu, || znaią tego zafypiaiący, gdy fię im rozmaite bez | HM 
Ikim |żadney należytości rzeczy marzą. "Toż famo | M 
пет bardzo Пе стейо dzieie w konaiących, leżą oni | © 


od zmyfłów opufzczeni, od światła przyrodze- PRD 
nego | К 
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nego zofławieni, fami nie wiedzą. co myślą, 
со czynią, w czym (з właśnie zalypiałący, 
Nie przeczę ia temu, że wielu iefł ludzi, którzy 
а do olłatniego tchu życia fwoiega przy 
zdrowym {а rozfgdku, ztym wizyfikin у сї 
rozumu zaćmienie maig, choś nie przez ftrace- 
nie światła przyrodzonego, ale przez różność 
mysi przychodzących. już im przychodzi ra 
myśl рггеі2 е życie, iuż lie awia przed oczy 
śmierć blifka, już парай ціа fzkrupulackie роз 
wątpiewania o dobrze czynioney pokucie, iuź 
Bóg, który fig w życiu zdawał tylko być mie 
łoliernym, pocznie fig pokazywać fprawiedlie 
szym. Panie, iakżeś mi fig odmienił wokrazł 
mego, у № frogości ręki iwoiey fprzeciwiajzj 
ini 6: mutatus es mihi in crudelem flosva $. 
Joba. Cap:30. 0. 24. Przydayciefz do tego tlū- 
mem cilnące lig myśli о żonie, o dzieciach, g 
fortunie, o interefiach zawikłany.ch. Przyday» 
ciefz iefzcze żwawe (zatańfkie року, której 
{а na tym oftatku gwałtowne, zwłalzczą nal 
tych, którzy Пе z niewoli fzatańfkiey przed fad 
g śmiercią przez Sakrament pokuty śwsiętej 
wydobyli. W ten czes gdy Бейліс miał wy: 
chodzić, wzrułzy Fe piekło, у pofławi wo 
zach twoich olbrzymów: fer US. n.19 OCCUP 
fum adventus tui fufeżtavit 1101 gigantes: mówi 
"zaiafz w Rozdz: 14. у. ө. ‚ Ah rozumie ludzki 
ah jfłońce człowieka! iakże w takowym ро 
mięlzaniu zaśmić Пе piemafz? fol obfturabitul 
; Bo- 
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Boze miłościwy, gdy w takowych okoliczno- 
ściach poftawiony będę, przybądź mi wten czas: 
© fi ambulavero śm medio umbræ mortis, non 
timebo mala, quoniam tu mecum es. Nie będę, 
nie będę (е lękał idąc w polrzód ciemności, ie- 
żeli ty zemną będziefz. 

Trzeci znak blifko przychodzącego na {а 
ofłateczny Sędziego Boga: mówi Jan S.: luna 
tota Јада ef ficut fangvis.  kliężyc cały fłanie 
Пе iako krew, a Matheufz mówi: funa mom 
dabit lumen, fuum. kliężyc nie da światła [we- 
go. Rozumienie literalneieft, ponieważ kliężye 
ma światło fwoie od Яойса, gdy fłońce zga 
inie, kfiężyc nie będzie mogł mieć światła; ato- 
li będzie czerwony iako krew nie w fobie la» 
mym, ale w obłoku zafłaniaiącym , fporządzo» 
aym ku ogromności fądu. Toż (ато w rozu- 
mieniu mifłycznym dziać fię będzie przed 
przyiściem Chryfiufowym na (аа fzczegulny 
przy śmierci człowieka. Wola ludzka iefi klię- 
5 усет, iako. bowiem na niebie {а dwa lumina- 
d сте nayokazalfze, fłońce у kfiężyc, tak w czło- 

tę wieku dwie władze; rozum у wola. Rozum 
fiońcem, iako Пе rzekło, wola kfiężycem: foi 
moraliter intellefius, luna voluntas. Slowa S. 
Tomafza z Akwinu. w Kazaniu na Swięto $$, 
Apoftołòw Piotra у Pawła, iako na niebie 
Ййойсе ma {е do kfiężyca przez udzielenie iemu 
światła, tak rozum ma бе do woli przez iey 
abiaćnienie. Ten kfiężys przy śmierci nie da 
świe- 


Wj 


gó Adwent П. 
Światła fwego, ten kfiężyc przy śmierci fłanie 
fięiako krew. Swiatłem woli Їз rozumne chę- 
ci, iako światłem rozumu Їй rozmaite pozna- 
wania. Wielu takich ludzi będzie,którzy w ży” 
ciu nie mieli w. używaniu chęci, czyli aktów | 
zbawiennych, iakie Їз: nadziei, miłości, pra- 
gnienia widzenia Boga, zdawania (е na wolą 
iego; o iak przy Śmierci trudno fię im będzie | 
zdobyć na to światło! . Dayimy to, że Kapłan, 
albo -w niebytności Kapłana, iaki roflropny 
człowiek będzie im dopomagał; ale oto pierwey 
pytać: czyli dla zepfutych zmyfłów będą ie fły- 
fzeli? cżyli dla zamiefzanego rozumu będą ro- | 
zuiwieli, zwłafzcza że do nich w życiu cale nie | 
byli przywykli? Bądź y to, żeby człowiek do- 
breze był wyćwiczony za życia w aktach «cnót 
"Teologicznych lub innych obyczaynych, ie- | 
двак częlłokroć йе trafia, że у takiemu przy 
{konaniu iego z cięfzkością przychodzą, a ta 
dla wielu przeciwnych chęci, które бе w ten | 
czas w woli jego mnożyć, rodzić będą, iakie (93 
miłość życia z boiażnią śmierci, miłość przy- | 
jaciół: z ich opufzczeniem, żal fortuny, zbio, | 
rów, z ubófiszem śmiertelnym. Przyftąpią ісе 
{асте niefkuteczne pragnienia: chciałaby wola, 
keby tego nigdy nie było, co inż uczyniła, уй 
znowu przeciwnym fpolobem chciałaby to czy=| 
nić, czego uczynić nie może. W tym zakłuce-| 
niu wewnętrznym oiak trudno zdobyć пе naj 
zbawienne chęci: Juna non dabit lumen: fuum 
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Te niewczefne y niefkuteczne pragnienia czy. 
liż nie zafarbuią woli krwawym Wymulzone- 
go wftydu rumieńcem? fafa efl luna ficut Jon- 
gris. О Boże móy! o to cię naybardziey pro- 
fzę, aby w ofłatnin momencie Życia mego 
wola moia aktem nadprzyrodzonym miłości 
twoiey zaiaśniała, abym y życie śmiertelne na 
miłości twoiey fkończył, y światłość wiekuifią 
od miłości twoiey poczynał, 

Czwarty znak blifko przychodzącego (ац 
oftatecznego, mówi Jan S: feil de celo cetin 
derunt fuper-terram. Gwiazdy upadły z nieba 
na ziemię; a MattheufzS, mówi: felle de celo 


| eadent, gwiazdy z nieba fpadną. Rozumienie 


literalne ieft, że gwiazdy na niebie zciemnie- 
ią; tak będą, iakoby nie były; tak będą, iako- 
by na ziemię pofpadały. Nie może Пе bowiem 


rej | rozumieć rzetelny fpadek na ziemię, gdyż ka. 


żda gwiazda wielokrotnie ieft więkfza iak zie- 
mia, a znowu też giwiazdy centrum w niebie 
maig, w którym бе zawfze utrzymuią. Toż 


| famo blifko przed przyjściem Jezufa Chryftufa 


na fąd fzczegulny, który йе dzieje przy mieta 
ci człowieka, w rozumieniu mifłycznym dziew 
ie бе. Gwiazdy fpadaią z nieba, Co fg profzę 
ozdoby przyrodzone ciała, ieżeli nie gwiazdy, 
któremi człowiek <yfadzony , gdyby żywe 
niebo, pięknym fłaie бе widokiem patrzącym 
па fiebie? te wfzyfikie gwiazdy zgaíną, padną 
G 


pay 
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przy śmierci. Spadnie uroda у piękność twa- 
rzy; ieżeli iaki był, naypierwey a nagle zginie 
rumieniec; białość zamieni бе w bladość, bladość 
«wnet zażółknieie, у iużci znak trupa nadłolicy 
kfztaltu, Oczy, które йе nazywaią duo lumina 
frontis, dwa luminarze czoła, z ciemnością ziępie- 
ją,właśniegdyby pilnikiem przytartebyły. Język 
acz nay wymawnieyfzy zanieimieie, ręce acz 
naydzielnieyfze z (pofobności fwoiey Йе wy- 
zuią. Nie będzie znać Teologa, Filozofa, Ora- 
tora, Statyfty, bo mie można będzie dać -w tem 
czas żadney uinielętności у fztaki dowodu. 
Nie będzie znać Pana, bo 40 co tylko miał na 
gieini, przefłaie być iego; а chariafz ielzcze na 
bogatymłożu leży, y w izbie ozdobney, ale go 
w krótce у z tey "wyniefą. Słudzy, którzy © 
otowością rożkazów iego czekali, y iak gwia- 
zdy uProroka: (Baruch 3. 0. 55.) mówiły: ag- 
fimus, dowiedziawfzy fię, że іа? Pana ich na 
{за wołaią, iedni żałuiąc Pana, drudzy żałuiąc 
fzczęścia fwoiego; pomyślą albo rzeką: -cQż tua 
po nas, fzukaymy innego Pana: fell 6.210 
ceciderunt. O Boże zabierzwlzyfłko! odbierz, 
cokolwiek ieft-ku zachwaleniu przyradzonega. 
Jeżeli być to może, одеутіу, со ieft iftotnego, 
odeyimiy rozum, wolą, pamięć, ale nie odbieray 
w ofłatnim zgonie nafzym lafki poświęcaiącey, 
która ielftiedyną okrafą dufzy .nafzey, fzatą go- 
dowa dufży nalzey, a bez niey na gody wie- 
kaine у na wefcle Baranka wniść niepodobna. 
Рїд- 
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O= 
jo fłatecznego jelt według S. Jana: celum recefit 


оў [йш liber involutus.. Niebo odfiępiło iako klięgi 
ш. Zwigione ;- a Matrheufz innemi th flowy okty- 
pid 318: virtutes celortm '` commi vebun 
ezi niebieikie porulzone | 

aq гајаг, że Aniołowie towości Папа, aby 
wy rozkazy Sędziego Boga iuż nadchodzącego wy» 
„Org Kony wali, według Йом, któreśmy dzifiay czy. 
с wtątalis pośle Anioły fwoie z trąbą 
owodą Wielkim, a 


macy 


ROZU!INIENIE tego 
č 


ӯ z glofem 
zgromadząć będą wybranych iegQ 
"Го? famo dziać Пе bę- 
(zer 4 dzie w rozumieniu miftycznym, blifk 
е 7 сеп) Pana Chryf} 
ү, ale @Р WORSE ну 


miał qod czterech wiatrów. 


o przed 
ufowym na fad {усте 
пу]8ШВу człowieka przy śrnierci iego. Obaczy w 
зой еп czas człowiek klięgę awjnioną. Jakaż to 
„iły: ałkfiega? odpowiada Bernard $. (de zonfcientią 
4 ich $C- 9. (unicuique liber efi Jua confcieptia, EF ай 
| żałuj 8226 librum emendan 


[< 


dum omnes alii libri IHU EN- 
Ё сой Junt; anima verg dum de corpore epreditur, 
у дес alium Hbęrum præter librum 
i M; Р ОРУ. “тк Г 7 i 
дё! 421 m poterit porta e, atque in 


сіті 
Шо cognójtet, 


опе debeat ire, Każdego człowieka kfigga тей 
10 p ESE fa ~ 1907: ЛА. + Г 11.3 
fotnej mienie igo, wlzyftkie Biblioteki, w (zyfikie 


pied 1881 do tego końca (9 pilane, drukowane, aby 
odb PA ; 
oc ka Kligga to 
ięcalaCh _. ә 


ielt fumnienie, obiaśnione y парга- 

sd wione było, Gdy dufza wychodzi z ciała, żą- 

| dy 2287 Inney wziąć nie może, tylka te klięgę'bie. 
MA K zlobą, az niey'czyta y Wyrozumiewa, do: 
РЯ tąd ma być obrócona. W tey kfiędze 2зрї апе 


Ga będą 
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będą wfzyftkie grzechy śmiertelne, ich liczbą, 
natężenie, rozmyślność, przedłużenie, у wlzyłłe 
kie inne okoliczności będą zapifane, grzechy w 
przyczynie, które acz nie neftąpiły, ale rozmyśl: 
na do pełnienia ich дапа, była okazya, będą 
zapifane cudze grzechy, do których йе albo па 
mową, albo rozkazem; albo złym przykładem 
dał iakowy powód, Zapifane będą wizyfikie спо. 
ty, (prawiedliwzości, dobre uczynki, co, tak, gdzie 
w iakiey okoliczności, Z iakiey pobudki, па ia. 
ki koniec czynione były. Zapilane zgoła będą 
«wfzyftkie myśli, fowa, у uczynki. Niedarmo 
bowiem mówi Jan: liber involutus, Кера mo: 
eno zawiniona, ażeby z niey żadna karta nit 
fza myśl, naymnieyfze flo: 


«wypadła; naymmniey 
«wo nie przeminie, żeby fię w tey kfiędze znaj: 


dować nie miało, dobrze iefl bardzo opatrzone 
liber involutus. Wfzakże ta Кіра wnet fig © 
tworzy na przyiście Sędziego, iak mó wi Da 
niel: (Cap: 7. v.10.) judicium fedit,& libri apiti 
gi funt. O Boże! który przenikafz fumnienil 
snoie; y roztrząfafz; ieżeli widzifz w tey К 
dze co takowego, przez co bym był wyglużo 
wany 2 klięgi żywota, zmiłuy Пе nademif 
w czafie miłofierdzia twoiego ; zgłedź niepti 
«rość moię: dowum fac remi(jionis ante йш! 
gationis. | 
Szdfty znak blifko przychodzącego fądu 
mówi Jan S: omnis mons 67 infule de fuńs b 
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KAZANIE I. тод 
ће pią z miefc fwoich, nie wfpomina піс о tym 
2) Mattheufz, ale namienia Łukafz: Cap: 21. V. 2g. 
mówiąc o wielkim zamiefzaniu w morzu: pra 
| sonfufione fonitńs maris. Rozumienie literalnę 
ieft, gory na ziemi iedne бе zapadną, drugie 
rozwalą, wyfpy morfkie z mieyfca na miey- 
{се бе poprzenofzą, Со бе у przyrodzonym 
fpofobem acz bardzo rzadko trafia. Toż fame 
iak gi йе Йапіе w rozumieniu mifiycznym ЫК 
ki, naj przed przyiściem Chryflufowym na fąd fzcze- 
gola b} gulny przy śmierci człowieka. W tym rozu» 
Nieda mieniu góry dwoiako Бе brać maig, raz za ро- 
fięgaf moc, ratunek, obronę, iako mówi dzifieyfza 
| karta Ewangelia: tunc. fugiant ad montes, gdy żle 
jeyfzej na nich będzie, niech uciekaią na góry. Drugi 
4 raz brać Пе mogą za trudne dzieła, które wy- 
patrzą konywać, iedno ieft, co pod przykrą bardzo iść 
lą górę. Те wfzyfikie góry ziemfkie przy śmier- 
mówi] et człowieka znikną; precz ufłąpią: omnes із- 
fr fule fugient, ЄЎ montes sos funt inventi.  Zni- 


| kna gory pomocy ratunku ludzkiego; żadne 
w tey f ftworzenie człowieka od śmierci nie obroni; 
| wyg] nie obroni Monarchę woyfka, nie obroni Pana 
е nad fortuna, nie obronią acz naydzielnieyfi lekarze, 
„dł nif nie obronią przyjaciele: montes non Jumi inventi. 
ТЎЙ. Ufiąpią iefzcze góry trudnego czynienia; co mu 
= | Пербга nieprzebytą zdawało, na co бе nież 
cego | chciał odważyć dla Boga,to mu йе przy ќтіег- 
‚ de JĄ ®\ ukaże, że lacne było; pokaże Пе, że łacno bye 
кур ło porzucić tę grzechową okazyą, że {аспо bys 


о 
3 
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ło darować nieprzyiacielowi urazę, Że łacne 
było te ukarania ciała od Kapłana naznaczone 
podiąć, łacno ройу Kościelne zachować, łacno 
co cudzego oddać, krzywdy ponagradzać: 
miomies E7c. O Góra Kalwaryifka! do ciebie Пе 
uciekam; a Папам (зу pod krzyżem Pana mego 
mówię: Jezus Chryflus iedyna nadzicia у obro- 
na moia. 

Siodmy znak blifko poprzedzaiący fąd оз 
ftateczny; mówi Jan S.: Reges.. Principes EF 
tribuni EF divites Є? fortes, СУ omis fervus ЄЎ 
fiber abftonderunt ft in fpeluncir, ET ih petris 
montium, EF dicuńt montibus ET peiris: cadite 
fuper nos. Królowie, Xiążęta, tyfiącznicy, wol- 
ni y niewolni fchowaią fig w iamy; wołać bę- 
dą: góry padaycie Па nas, Rozumienie literal- 
ne iefł, тє wlzyfcy zmartwychwfłali miano wi- 


cie odrzuceni od fzczęśliwey wieczności, nic- 


zimiierng, niewypowiedziatią boiaźnią рггеЙга- 
{zeni będą. przeczuwaiąc, że iuż іш firafzliwy. 
przychodzi Sędzia. Toż famo dzieie Пе W mi- 
fłycznym rozumieniu przed przyiściem Pana 
Chtyfłufowym па fąd fzczegulny. Gdy bd- 
wiem człowiek blifki ofłatniego momentu po- 
zna; że iuz (за fłrafzsiy przybliża fię, od które- 
go cała zawifła iego wieczność, trudno ууга 
zić, iak йе lęka,iako z (оба mięfza. "Nie wie 
bowiem; czy imiłości, czy nienawiści godzien 
ieft, a wielką ma uwagę przyfzłego fłanu, fla- 
mu wiecznego ; Йапо fieodmiennego, -Itani 
któ. 
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którego iuż poprawić nie można, ftanu alba 
wiekuiftych rofkofzy, albo nieufłanney męki. 
Tey boiaźni nawet Święci у dofkonali ludzie 
podpadaią. Hilaryon òw Swięty Pufłelnik, tak 
był na ferct blifko fkonania boiaźnią fkołatany, 
że aż na dufzę włafną w pół umarłym głofem 
wołać począł; anima mea quid egredi iimes? 
оборіпѓа annis {тїрї Deo, EF egredi times? 
Dufzo`moia a czethiifz mię tak trwożyfz? cze» 
góż бе lękafz tniłofiernego Райа? агаў nie flu- 
żyłaś mu ośindziefigt lat? nie lekay (ie, miey 
w Bogu ufność, O Boże! gdy ia rozważam 
grzechy moie, któremi Maieffat tw бу obrazi- 
łem, cały truchleię, cóż fię to dziać zemną: bę- 
dzie; gdy poznany, że бе ofłatńi życia mego 
zbliża тошеп, że їй? przychodzifz furową ze- 
mną czynić rozprawę. Ah Swięty Panie! zmi- 
luy бе nademną; nie dopufzczay, aby mię ta 
boiażń przeważyć miała na ftronę 'rożpaczy, 
ale utwierdź ferce moie nadzieig rmiłofierdzią 
twego, bo gdy będę tobie ufał, nie będę za- 
wfłydzon; in te /peravi, non confumdar. 
Ойаш znak blifko iuż naliępuiącego ofla: 
tecznego fądu ief, iako mówi Mattheulz S. Бо 
Jan S. nie namienia: zune parebit. fignum. РИЙ 
hominis, 69 plangent omnes tribus terre. W ten 
czas pokaże Пе znak Syna Człowieczego, a pla- 
kać będą wfzyfikie narody ziemi. Rozumie 
literalne; że fię krzyż Chryfłufów w wi 
ialności na niebie pokaże, aby niedowia 
G4 Zy- 


jenig 
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Zydow y niewdzięczność grzefzników zhań- 
biona była. Patrząc bowiem oni, że męką Chry- 
ftufową pogardzili, y żadnego pożytku z niey 
nie wzięli, wiłydzić Пе, płakać, ba ryczeć у 
wyć będą 67 plangent omnes. Przeciwnym fpo- 
fobem z krzyża tego wierni wybrani pocie- 
chę mieć będą. - Wykład ieft S. Chryzoltoma. 
Toż famo w rozumieniu mifłycznym blifko 
przed {абет fzczegulnym, człowieka przy 
śmierci iego flanie fig. Innocenty III. Papież 
ów wielki w kfiędze trzeciey de vilitate сов- 
ditionis humane naucza: że przy śmierci Ка» 
zdego człowieka, nim бе (84 iego pocznie, po- 
każe mu fię ukrzyżowany Jezus, aby dobrego 
y maiącego w fobie ufność z żalem za'grzechy 
utwierdził, pociefzył, pokazał mu ferce miło- 
fierdzia pełne, a przeciwnym fpofobem zaka- 
miałego w złości zgromił, wyrzucaiąe mu na 
oczy niewdzięczność iego y głupftwo, że ma- 
igc dofłateczność do ofiągnienia nieba y zba- 
wienia, niechciał бе iey chwytać. Acz ten Ра» 
pież nie mówi tego ex Cathedra, udaiąc to za 
artykuł wiary, iednak, że nauka iego wielkiey 
wiary godna, przeto nie ma być lekkomyślnie 
odrzucona, bo Papieża tego mądrość у świą- 
tobliwość w Kościele Chryfłufowym ieft bar- 
dzo poważona. .О widoku nayniłościw(zy 
Jezu ukrzyżowany! gdy mi przy jfkonaniu ztę- 
pieią oczy ciała mego, oczyma dufzy fpodzie- 
wam йе у pragnę cię oglądać ale łafkawego, 
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milofiernego.  Dufzo Chryftufowa poświęć 
mię, Ciało Chryflufowe zbaw mię, krwi Cbry- 
fiufowa napóy mig, wodo Serca Chryfuto- 
wego obmyi anig, Меко Chryfłufowa utwierdz 
mie. O JEZU zawołay mię między błogofła- 
e | wionetwoie, Gdy fię to flanie,gdy krzyż Je- 
а. zula Chryflufa na obłokach całemu światu, gdy 
to | Jezus ukrzyżowany w godzinę śmierci Копа» 
ły | igcemu pokaże ће: videbunt filium hominis ve- 
e nientem, wnet Sędzia firafzliwwy na Maiefłacie 
s |zafiędzie; otworzą Пе kfięgi fumnienia, fumnie- 
a. nie świadkiem, fumnienie ofkarzycielem, iuź 
о. | wyrok albo zbawienia albo potępienia. А fa- 
go | nie бе to wfzyfiko w mgnieniu oka, 4% iĝu 0- 
hy guli, im порі та tuba. 1. Cor:15. v. 52. 

lo. Jużem iużeh wiernie odprawił, eom ci 
a. | przyobiecał grzelzniku. Te wfzyfikie znaki 
ni (Бо umyślnie znofiłem text z textem, kfięgę 2 
a: | klięgą) te wfzyfikie znaki, które blifko poprze- 
ba. | dzą fąd ofłateczny, te mówię, znaki poprzedza- 
Pa | | ią fad fzczegulny, który бе dzieie przy Rmier- 
y| ei człowieka, Czyliź więc ten fąd fzczegul- 
cy пу, tak firafzny w jftocie fwoiey a blifki, 
nie tak frafzliwemi znakami zewnętrznemi Ө- 
. | znaczony, czyliż ten fąd nie przerazi fer. 
tatwoiego? nie będzie (kuteczną pobudką , 
byś pokutował, y poprawił życie? W zak» 
żeś powiedział na początku, gdyby tak firafzne 
znaki poprzedzały fąd fzczegulny, iakie będą 
poprze- 
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poprżedzały fąd powfzechny, tedybymm mufiał 
pokutować; pokazałem iuż, że te fame znaki 
(а blifkie, że blifki fad:  Stniało Йе więc do- 
опат pokuty twoity, poprawy życia. Cóż. 
by cię bowiem od pokuty zattzymować miało, 
ponieważ ві wlzyftka ftrafzliwie do pokuty 
napędza? Rzeczefz podobno: jak obaczę te zna: 
ki; w ten czas pokutować będę. O nierozumny 
człowiecze! па tenże to czas odkładafz pokute, 
gdy ziemia ciala twoiego śmiertelńie zadrzy, 
gdy fońcs fozutmii грае, gdy kliężyc woli 
fkamienicie y nie wyda światła (wego, to ieft 
akrów potrzebnych do zbawienia, gdy gwiazdy 
żmyfiow twoich poupadaig, gdy fig iuż kfigga 
fumnienia zawiąże y źawikła, gdy cig defperac» 
kie ópanuią: boiażał, gdy krzyż Chryftulów 
pokaże fig na hańbę twoię wieczną iak iakieniu 


pogafiiiowi? Crex ignominia. W ten czas brać - 


Пе będzielź do pokuty, gdy do pokuty czafit 
nie będzie? w ten czas będziefz chciał popra- 
wić życia, gdy iuż życia mieć nie będziefz? Ro- 
zumielzże ty;eo dzifieyfża rhówi Ewangelia: 
orate, ut non fat fuga оё ға in hyeme vel Saba 
batho. Mòdicie йе; aby ucieczka: wafza nie by- 
ła w zimie albo w Sabath. Zima ie oflarnią 
częścią roku, Sabath ieft ollatnim dńiem' tygo- 
dnia, gdy tedy każe ci Ewangelie profić o to 
Boga, żebyś w żimie апі w Sabath Rie uciekał, 
każe, abyś nie odkładał pokuty na ofłatńi dzień, 
ha ollataią godzinę śmierci. Zima ieft niefpo- 
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fobnym czaf(em do ucieczki, Sabath їе niefpo- 
fobnym czafem do roboty; . Otóż zakazuie ci 
ARRAY odkładać pokuty na ofłatnią godzi- 
‚ bo ofłatnia godzina ieft cale niefpofobaym 
TPR do pokuty; do uciekania fië do Boga, 
сай godzina ieft riiefp ofobhym czafem 

ła zbawieniiego. wara 4 co mówi 
> uż pregnaniibus, biada brzemień: 
nym; do ciebie to iefł mowa; który nofifz cię. 
žať grzechów śmiertelnych: тагајопў w fercii 
twoim ; `a nieclicefz go żbyć przed Kapłanem 
przez f 


fzczęrą fpowiedź, abyś Пё odrodził na 
zbawienie. Zginie(z nędzny Efraimie; wydać 
grzechy 111112 ha fądzie ale bez pożytku: colliż 
gata ef ййтийаг Ephraim; abfconditum peccas 
tum ejus, dolores pavturientis venient ei. (Ofe 
1: 01.132) Ząwiązana nieprawość Ephraima, 
fkcyty grzech iego; boleści fodzącey przyidą 
Пай, on (yn niemądry; bo teraz nie ofoi fig w 
zmifzczeniu fyhów. V æ nutrientibus, biada kar- 
miącym! Do ciebie mowa, który fig karmifz 
próżną nadzieją, / сгупіейіа pokuty w ofiatnią 
godzinę , bo nadzieia twoia nie іе nadzieią ale 
zuchwałością ; w otuchę miłofierdzia Bofkiega 
grzefzyfz; па tym; ña czym fię powinno zald- 
dzać ifprawiedliwienie y zbawienie twoie, zd- 
ladzalz, grzech; iedżn iefleś z tych, na ktbrych 
w Prforockiey przypowieści fkarzy (ię Jeżus fii- 
pra dorfum meum  fabritaveruńt рессаіоге? 
(Bak 1e$.) „Na śgrzbiecię moim budowali 
gize- 
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grzefznicy, przedłużyli nieprawość. Na funda- 
inencie więc Ewangelii wytumaczoney dopo- 
miaam fig u ciebie pokuty, pokuty nieodwłó- 
czney, pokuty dzifiay; nie mów: iutro, bo in- 
tro nie twoie, w Ewangelii napifano: fłulże Пас 
пое animam tuam repetunt a te, głupcze tey 
nocy wydrą z ciebie dufzę. Cóż iefzcze mi fię 
opierafz? ah! ah grzefzniku! nieprzekonana 
zadana ci ief potrzeba do pokuty. Albo poku- 
ta albo piekło, frzodka ia iniędzy tym nie wi- 
dzę. Rzeczefz: ieft frzodek, fprawiedliwa wy- 
mówka grzechu. Tyż więc zamyślafz wy- 
wmawiać grzechy twole? tyż więc fprawiedli- 
wą wymówkę grzechów twoich dać obiecu- 
iefz? dobrze, mafz na to cztery Niedziele Ad- 
wentowe, myśl o wymówkach, ia ci przyrze- 
kam, że cię pokażę niewymówionyin y przed 
ludźini y przed Bogiem. Na każdym K»zan'u 
dowiodę, że tak ief, iak mówi Paweł: inexcu- 
fabilir ет ohomo, bez wymówki, bez wy- 
mówki iefleś człowiecze, Amen. 
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na Niedzielę І. Adwentu. 
Grzefznik nie ma wymówki grzechu 
przeto, I. że go czart Ки, II. że go bli- 
źni 
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Żni do grzechu паві, Ш. że (każona na- 
tura ludzka ieft ulomna. 


Ia terris prefura gentium. Lucæ ол. 
KOX AG 
E N А których przefłałem Niedzieli przefzłey, 
УУ „geod tych fłów Pawła Apofioła mówić 
СЗ“ poczynam, inexcyfubilis es o homo! bez 
Ў y 
wymówki ielłeś człowiecze. Wiecie, wiecie 
iuż, do kogo mowa? namawiałem ia niedzieli 
przelzłey grzefznika, aby fię on nieodwłócznie 
nawracał do Boga. Wołałem: aut infernus, aut 
peniteniia, albo pokuta albo piekło, on mi od- 
powiedział: że między pokurą у piekłem ieft 
śrzodek, bo pofrzodknie fprawiedliwa wymó- 
wka grzechu; ieżeli fię bowiem od grzecha 
wymó wię, ieżeli pokażę, że ieflem niewinny 
grzechu, ani mi pokuty trzeba czynić za grzech, 
którego nie mafz, ani piekła fię obawiać, które 
famych tylko grzechów cięfzkich prawdziwie 
popelnionych ieft karą. Ү tską wymówkę 
grzechów fwoich dać mi przyobiecał. Dziwna 
mi ta była rzecz, у wielką ią zuchwałością н 
бере ofądziłem. W fzakże dałem czas, wyzna- 
czyłem cztery Niedziele Adwentowe grzefzni: 
kowi, przez któreby rozmaite wymówki grze- 
chów fwoich wymyslił, y publicznie ie prze- 
Маа, Dziśiay iuż pierwfza Niedziela Adwen- 
tu przychodzi, przychodzę у ia według umo- 
wy: a będąc pewien prawdy moiey, a Z drà- 
giey 


по Adwent II. 


giey Йгдпу zuchwalftwa jgrzefznika, na pièr- 
wfzeiego obaczenie wołam: inexcufabilises, bez 
wymówki bez wymówki ісе. 

Ani mię połądzaycie Chrześcianie moi.o 
lekkomyślność, że ia przed woyną tryumfuię, 
przed ufyfzeniem y rozwiązaniem przyczy ny 
obwoływwam grzefznika bez wymówki. Do- 
brzę, niech on а iakie tylko wymyśbć może, 
niech daie wymówki grzechu, niech dzie przy- 
ступу, któremiby niewinność fwoię pokazał; 
gdy fig rzecz przed oblicze wafze w Vytoczy, \- 
Znacie, doświadczycie, że prawda maia, a nics 
omylne Йоча PawłaS: znexcufabilig es 0 hoz 
апо, że człowiek tez wymówki. D3 рр 
graefznika wymówek zrzódłem będzie ziemia, 
iak Ewangelia mówi о лісу, Że będzie im jey- 
{ест wiel lkiego 1cifku, tz ter йг реи: Гак 
оп із nazwie przyczyną wlzełkiego niefzczę- 
ścia fwego,iednę przyczynę у wymówkę grzę- 
chów fwoich wyprowadzi z wnętrzności zię- 
mi, drugą wymówkę grzechów (woich poka- 
że na wierzchu ziemi, trzecią wyimówkę zala- 
dzi na ziemi tey, z którey Де (Када {Йога cia- 
ła iego, јако fię na przefzłym rzekło Kazaniu 
2 przyczyoy „owych fó w.: ecce terræ motus, OtQ 
wielkie trzęfienie ziemi. Przyczyną wyprowa- 
dzoną z ziemi ieft czact, który wychodził 2 lo- 
ghu piekielnego, a nagabał go pokulami fwo. 
jemi. do grzechu. Przyczyną na wierzchu zie- 
mi pokazaną Їз bliźni jego, wraz z nim Żyjący 
aa 
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na tym okragu ziemnym, którzy rozmaitemi 
fpofobami daiąc przyczynę, przyprawili go o 
grzech, Przyczyną zafadzoną na ziemi ifotney 
бай, іе ułomność natury ludzkiey fkażoney, 
która fkłonnościami -fwemi fkutecznie dążyła 
do grzechu. Otoż оп rym troiakim względem 
do ziemi bronić niewinności fwoiey będzie, a 
grzech ga ziemię zwalać będzie mufiał. Nagli? 
mię czart pokufami fwemi do grzècha Wy. 
fzedlfzy z locha piekielnego; neglili іе do 
grzechu bliżni moi, którzy zemną żyli y byli 
Ba ziemi; nagliła mię do grzechu ułomqość na- 
tury ludzkiey fxażoney, która ieft przyrodzo- 
na ziemi ciala mego. Cięfzkie od tego troyga 
uciónienie miałem, abym dał przyzwolenie 
grzechowi. Nie ia winien grzechu, ale ezart, 
ktdry mnie do niego kufił, otot pierwfza wy- 
mówka; nie ia winien grzechu, ale bliźni moi, 
którzy mnie do niego prowadzili, otoż druga 
wymówka; nie ја winen grzechu, ale ułó- 
mność natury ludzkiey fkażoney, która mnie 
fklonnością (woią о grzech przyprawiła, otoż 
trzecią wymówka To mówi grzefznik do 
mnis, а ją mówię z Pawłem do niego, 42XCU> 
ДШ er, bez wymówki iefteś, у że tak jeft а 
nieinaczey, przed obliczem wafzy.m-Chrześcia- 
516 moj, poczynam ztego dawać fprawę. Bo- 
fu moiemu na-więkfzą chwałę, «wam na obia. 
nienie, grzefznikowi na za wfłydzenie, za twa. 


# 
im Blogofławieńftwem MARYA, 
Część 
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РА wał 

Część I. 

У М 2 on 
Ierwfza wymówka grzelznika z wnętrzne-|| „ia! 
ści ziemi wyprowadzona: czart. winienjj py w 


rzechu, który maie kufił y pokulą przypro- 
wadzał 'do grzechu, ia nie winien. О так sem pr 
wściekła iego zawziętość na mnie, iuż on 2 fi. | Bóg 
kiem y wielkim gnitwem przychodzi do mnie, | 
a cały popęd fiły fwoiey wywiera przeciwko 
mnie, to humorów przeciwnych poinięfzanie,] y w ge 
to we krwi nieporządne poburzenie, to ч ШЖ noit p 
myśle gwałtownie natrącane a wielce umyf уй Те 
ferce rażące fprawuiąc obrazki. Już zdaie 198 mv fob 
odchodzić odemnie, porzucać mię, a to czyni ү. 
na zdradę, aby naymniey бе fpodziewaiącego | qm two 
napadł, a tak chytre zamyfły fwoie wykonał 
nademną. Już оп udaje Пе za Anioła światło- 
ści, a w (ей czas pod pokrywką dobrego, ani 
fig pofłrzegę, iak mnie do złego prowadzi: Zas 
dnego czału nie ma, któregoby na mnie nie 
czuwał; y rano, у w południe, у w wieczory) 
wiłaiącego у fpać idącego prześladwie; żadne- 
go mieyfca, na którymby mnie nie ścigał, у Ж 
domu, y. % gościnie, у na ulicy, у %7 Kościele: 
czuwam, on koło miie krąży ; zafypiawm , ОЙ 
dufzy moiey o iak (коде widoki wyfta- 
wia, daie żadatek we śnie do zguby, któraby 
fie ftała na iawie. Czart winien grzęchi 
inego, ia nie winięn; mie upadłbym, gdyby ой 
był nie potrącił; nie zazdrościł bym, апібуля fig 
) gnie- 
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gniewał, gdyby mię nie podufzczył; fkłama- 
len, on ociec kłamfiwa; fpotwarzyłem, on 
calumniator, potwarca; zdradziłem, on chy- 
tym wężem; zabiłem, on pierwfzy śmierć 
wprowadził, on zabóyca; przelłąpiłem, zde- 
ptałem przykazanie, on prevaricator, przefłęp- 
ca. bog przyczyną dobrego, czart przyczynę 
złego wżzyllkiego. Czart winien grzechu, ia 
nie winien, o dom nic nie winien, że Zgore- 
ie у w perzynę póydzie, ale ten winien, który 
założył pod'dachy iego ogień 
Tryumfuy tu, ieżeli możefz, grzefzniku, 
mów fobie; wygrałem. Nedzne twoie tryutma= 
fy, które ci Пе wnet zamienią w hańbę; nę- 
dzna twoia lutnia, ktora ci Не wnet zamieni w 
lament у zgrzytanie zębów. О gdybym ia dzi- 
fiay z piekła mógl wywołać kuliciela twoiego 
10 Jcząrta, aby on tu przed obliczem moim fang- 
wfzy, na zarzuty twoje przeciwko tobie od- 
powiedział, a'te winę, którą na niego zwalafz, 
ma ciebie złożył! ale że to nie ieft moiey wła- 
dzy, wfzakże Пе to fłanie w-fkonaniu twoim, 
kiedy czart w włafaey ofobie fkarżyć na cie- 
bie' przed Sędzią Bogiem będzie? Poftąpię (obie 
według możności moiey, gdy nie mogę wy- 
wołać czarta Крбсіеја twego,aby z fiebie prze. 
ciwko tobie dał fprawę, przynaymniey to po- 
wiem, coby on przeciwko tobie, y iakby na 
zarzuty twoie odpowiadał, gdyby tu był wi- 
H docznie 


X. Вана Przygod: Tom VI. 
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docznie przytomny, Bądź zaš pewien grze- 
fzniku, że cokolwiek ia powiem), to bez po- 
równania mgieyfze będzie ad tego, coby {иц 
czart mówił, y zapewne mówić fwego czafu 
będzie przed Sgdzią Bogiem na obronę fsvoię, 
a na potępienie twoie. Rozam móy ich wio» 
tki, tępy. rozumienia y pr: Ry fzczupłe; zaś 


mpi 
ezżrtowfki rozum nieporównanie byliry , roze 
waga у przemy fiy rozłożyfte, 

Pommyślmyż, że czart, który cię do grzechu 
kufił, przyfzedł teraz, aby fig z:tobą, grzelzni» 
ku rozprawił, y iuż na wymówki, twoie, a na 
obronienie fwoie odpowiadać poczyna. Pras 
wda, prawda grzefzniku, co uni zadaielz, naiee 
Żdżałem cię różnemi, częfłokrać macaeini ро» 
kulami,ale żadna z nich tak mocna nie była, ŻE» 
by fila Fwoią [Му twoie przechodziła, bo nigdy 


tego Bóg nie dopuści; у otym wiedziałeś z 


panki Pawła, który cię upewnił. 4. Coz:x10. 0.15 
Fidelis Deus,. .. nom patietur, vos tentari fupre 
id, quod poteflis. Wierny Bóg, nie dopuści ku» 
fióswas nad to, co możecie. „Gdybyś ty піе- 
chciał dać przyzwolenia, próżne by były рор" 
dy moie, próżne miny хе humorach;we krwi, 
‚ w umyśle twoim zafadzone, (lałbym йе podos 
bnym do pfa, który 2 wielk.m pędem bieży y 
miota fię na przechodzącego „ a przelira» 
fzony, lub uderzony cofa fig, у fkowycząc ucie» 
ka. Prawda grzelzniku, że częlłokroć na czas 
іа .odfigpowałem ciebie, .a z nienacka znowu 
wyra- 
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по. Wracałemfię у napadałem ferce twoie. Ale ni. 
hm gdy сіе nie odftępował Aniół Stróż субу, któa 
п гу cię о zafadzkach moich przefirzegał, o naa 
wi, | lazdach moich znać dawal, Ale ci zaswfze przya 
jo, tomna była lafka Bofka, która przededrzwiami 
4 zaj jferca twoiego floiąc broniła przyfłępu wkra. 
'roż.||daiącey fię zdradzie. Wizakże o tym nauczę» 
ny byłeś od Koncilium Senoneńfkiego: ut nula 

ech ШШ» momentum pertran/tat, quo Deus non „Лев 
429 oflium; żadnego momentu nie malz, któw 
a najcegoby Bóg przez łafkę (woję nie fal przy fer- 
cu człowieka, Prawda grzefzniku, że с2ейо 
zie prałem larwę Anioła światłości, abym cię tek 
i po Sfztałtniey ofzukał, ale czyliż xy ten czas Róg 
a że pie obiawiał Пе (ercu twemu przez wewnę- 
„jogę тле obiaśnienia ? czyliż w ten czas Anioł 
ile! 1 Oy Stróż natchnieniem fwoim nie mówił 
A iC dufzy twoiey? miey бе na ofirożności, nie 
„„jpierz zdradzie, ia flawiałem fidła, Bóg dawał 
ыру ma te fidła, ia ciągnąłem cię do kaydan 


AE 


CZ 


a pgnilłych, Bóg cię wzywał na wolność Synów 

popt woich , ty wiedząc dobrze о: tym, Бе- 

koi, lac w tym obiaśniony, polzsdłeś za mną pra- 

И wdzić na (obie wyrok Ducha $: (Рғор: 7. 

11222.) fequitur гит... ignorans, quod ай Vincue 

000-7: trahatur , bieży za nim, iakby nie wies 
2.12191, że do kaydan ief pociągniony. 

To [ато iefzcze zleplzym у żyylzym wya 
ażeniem powtórzy czart. Prawda 'grzefzniku: 
"Шә y zdradą nafiępowałem па ruinę twoię, 

Н» ale 


ją „CZA 
nówł 
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MI | ale czyliż takem cię naieżdżał, iak fprawiedli- 
ҮШ! | wego Joba, czyliż wydarłem ci fortunę? стун prześac 
| pozabiiałem dzieci? czyli przyiacićł twoich wi b) led 
| nieprzyjaciół zamieniłem? czyliż wyzułem сїе len, ni 
| że wizyfikiego nawet z zdrowia, у w gnoiuj yw 
cię porzuciłem? a przecie chociafz to wlzyłko 
złośliwie wyrządzałćm fprawiedliweniu jobo: 
wi, nie mógłem dokazać tego, abym z uf iega 
| wycifnął niecierpliwe przeciwko Bogu омо chwyta 
WAW Ма ciebie nie trzeba było takiego wichru; Oto) mi zoub 
| ołudniówe tchnienie, które Pfalmifła паша} by two 
| | (Pfal: go. v.6.) dæemonium meridianum, желе ту ty, 
IM cię obaliło. Czego ia nie czyniłem natężaiąd пп? 
okufy do odfłępftwa wiary Męczennikomj mów 
| Chryftufowym? żadnego morderfiwa nie by: 
ło, któregobym fpofoba prześladowania dek n 
myśli nie podał ku wykonaniu; jakich zdrac 
| ofzukania nie zażywałem na Puftelników Eg 
| l ptu, Tebaidy? Jakich pie wymyślałem pow 
. bów, któremibym Swięte Panny od poślubioj] пу} 
| ney Bogu czyfłości odprowadzał? у nic anig zun m 
| wfkórać nie mogłem. Nie dali imi do myśli ' 
ҮШҮ fwoich przyfłąpić, a koniecznie narażającegi 
| | йе odtrącili, wzgardzili, rzekli: idź precz krwa 
11 | | wa Ьейуо,та nic cię mamy, przy pomocy 04 
Үү Bofkiey pokufa twoia paięczyną, łafka Вой 
| murem ; ufilność twoia profzkiem, łafka Вой 
olbrzymem znofzącym góry; zdrady, ponęcj| 
+woie cieniem, lafka Bofka fłońcem ; у tak za 


wftydzony, potłumiony, 2 hańbą uciekać muj | 
fiałem. | 


а ncnio 


Үз 
poznaw 
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fiałem. Ciebie lada prześladowaniem, (ba у \ 
prześladowaniem zwać бе to nie powinno by: ||| 
ło) lada czaczkiem, lada pozorem zwycięży” | 
H łem, nie dla tego, że cię tym zwyciężyć obie. 
ПОШ cywałem fobie, ale że ty tak bagatelnym (fpo- | | | 
"о fobem dobrowolnie namyślnie zwyciężonym | 
bof być odemnie chciałeś, odmiataiąc łafkę Вока, 
9] którą cię ku tryumfowi pofiłkować chciała, a 
отой chwytaiąc Пе pokufy moiey, która czatowała 
; oto} na zgubę twoię. Któż tu winien bardziey zgu- 
чай by twoiey? ia, który cię pokufą nagabałem? | | 
пей czyli ty, który pokufę przyiąłeś, у pozwoliłeś | | 
па піе? Niech tak będzie, niech tak będzie, јак | 
i mówifz: nie iet winien dom, że zgoreie, у w 
|| perzynę obraca fig, ale ten winien, który fmol. 
ne zapalone fzczypy podkłada pod dachy iego; | 
tak icfł, prawda: ale dom rozumu nie ma, bę- i | | 
Egil дас nieży wą rzeczą, nie może Пе odiąć założe» I 
оү пеп ogniowi; Że tedy ginie, nie winien; wi- IM 
jnowałbyś zaś go zapewne, gdyby on maiąc ro- ||| 
a nifzum, mogąc йе odiąć ogniowi, tego nie czynił, 
mys Ty zaś grzefzniku miałeś rozum y wolą dzielną, | | 
cegdpoznawałeś pokufę moig, widziałeś, że cię до III ү 
«ruiny prowadzi, mógłeś ią łacniey odrzucić, а | USE 
ү atjniżeli (zczypę założoną ; niechciałeś. Darmo fig iN 
Bolkśtedy do domu y nierozumnego, y nieżywego MI | 
Bofkjuciekafz; winieneś, winieneś grzechu twoiego. | J 
ongi] Аһ móy grzefzniku! cobyś ty odpowiedział 
1k wiczartu, gdyby on tak przeciwko wymówce | ( 
б mitwojey, a obwinieniom fwoiim mówił? ba €o | i 
Нз odpo- 


418 Adwent TI. 
odpowiefz, gdy оп tək zapewne fwego ezafu | wik Y 
| mówić będzie? Tym Пе podobno bronić ze- | nsyzacń 
chcefz, źe pokula więkfzą rofkofz, upodobanie, | złiłki * 
kochanie w (егеси twoim fprawowała, a niżeli | lel być 
iij łafka Bofka, która naprzecityko pokufy, ferca | żym, ш 
\\ twego broniła? Przeltrzegam: 27у) fig ni | fliąc, 0 
odzy Way, bo wyśinianym zofłaniefz, bo żataz- | ne. Pr 
by cię czart okrzyknął. A któż roztunny rzecze: | pochod 
Фе milfze piekło;aniżeli niebo? miliża niewola, | fki; gd 
ariiżeli SZolność Syndw Bofkich? milfza pokiifa, żądał; b 
aniżeli łafka? pokufa, która do piekła ciągnie, | lelnemi 
śiiżeli lafka, która do tieba dźwiga? Сб? ci to | póki ni 
И) śmilfżego, kochańfzego było w pokufie, a niżeli | fiebie + 
ү w lailte? Pokufa pochodziła od naywiękfzego | (отаи 
nieprzyłaciela twego, na podobieńfi wo pu- póki doi 
fźczoniego na ciebie pocifku, łafka pochodziła nie ku I 
bd iay więkfżego Dobrodzieia ttvoiego na po- | ich niez 
dobieńftwo drogiego daru. Pokufa miała za | ih: fpi 
gèl zgubę y zabicie twoie, łáfka miała za cel о- | fafidio 
bńonę y zbawienie twoie. Pokufa przebrzydłą | н corpi 
fprawą fkażoney natury; łafka wybornym nad- | plicet 
przy rodzonym darem Boga Wizechmocnego, am w 
ҮНҮ Cóż ci to (еро, kochańfzego było, ж po» pokufę 
kulie, aniżeli w łafce? rożuiniein, rozumiem: | czenie fi 
imilfza byłi pokiifa fmakowi twoiemu zmyśl- | пй: f 
neniuż dle czyliż nie była milfzd łafka fmako- | fie lki 
Wi rozumitemti? ile rmafz podobieńftwo 2Ьу- | wih 
dlęty, być to może, że ci Плак fwóy natężała | пуш 
pokufa, ale ile człowiekiem iefteś rozūmdym, | [ту 
nisko wać di powinna była łáfka; iako fmako- 
wała 
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«ała wielu Królom, Panom, Paniom, Pannom 
nayzacnieyfzym, którzy у które dla rofkofzy 
z łafki wynikaiącey wfzyftko porzucili, у wo- 
Је! być pogardzonemi, nędznemi w domu Bo- 
Żym, aniżeli w przybytkach grzefzników zo- 
flaiąc, oplywać we wfzelakie rofkofzy zmyśl- 
2. пе. Prawda: nie zażyłeś tych rofkofzy z łafki 
"Ze; | pochodzących, bo nie chciałeś zakofztować ła- 
fki; gdybyś zakofztował, nigdybyś nic nie po- 
żądał; bo ta ieft różność między rofkofzami cie- 
lefnemi y duchownemi, że rofkofzy cielefne; 
póki nie maią doświadczenia, pragnienie do 
fiebie w (ercu zapalają, a doświadczenie ich 
fprawuie obrzydzenie; re fkofzy zaś duchowne, 
póki doświadczenia fwego nie maia, obrzydze- 
nie ku fobie w (егсп niecą, a doświadczenie 
ich niezmierne zapala | prag nienie do uży wa nia 
ich: /pirituałes delicie cùm non habentur, in 
о. faflidio funt; сїт veró habentur, in defiderio3 
dą | in corporalibus appetitus placet, experientia di- 
ad. || plicet. S. Greg: Hom: 36. in Evang: А do tego 
gal fam wyznać 'grzefzniku mufifz; ile razy na 
pokufę przyzwoliłeś, w krótce wielkie udrę« 
czenie fumnienia y zgryzoty ferca czułeś. Otóż 
maíz fłodkość pokuly. Ile zaś razy chwyciłeś 
бе ła(ki, tyle razy pokòy ferdeczny znalazłeś 
v Небу 3 у tym cię doświadczeniem przeka- 
nywam. Przefirzegam cię więc: nie odzyway 
fię z tym, że pokufa bardziey miła у rofkojzna 
była, 


H 4 
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była, a niżeli łafka, bo wyśmianym у wyfzy- 
dzonym od czarta zofłanielz. 

Cóż więc iuż na obronę twoię przeciwko 
czartu powiefz, na którego winę twoię zwa- 
lafz? przyznam сі, figę, ia nie widzę tu podo- 
bieńfiswa do iakiego wybiegu. Ale prawda: 
może być. Mafzże go iuż? bo fię zapędzafz ku 
niemu. Mam ia nie winien, żem rofkoizą y 
fodkością łafki Pana Boga pogardził; czart pier- 
wey 2 pokufą í woia do ferca moiego przy- 
padł, y tak go prawem primo оёсиратїїг, po- 
fiadł. Nigdybym; nigdybym czartu fię nie 
poddawał, "lafki Ducha Nayświętfzego nie od- 
rzucał, gdyby, nim pokufa przyfzła, ona pier- 
wey do Ѓегса moiego zawitała. О iakby tu czart 
nad tobą tryumfował, gdyby teraz widocznie 
był przytomny! ba y zapewne tryumfować 


będzie wego czafu. Rzekłby. z nagrawaniem 


у fzydzeniem twoim: kłamiefz, kłamiefz, iako- 
by pokufa moia pierwfza do ferca twoiego by- 
ła, a niżeli łafka Bofka. Bóg przed wieki: na- 
gotował ci łafki pollkuiges, aby w czafiey па 
czas potrzeby były; iak mówi Pfalmiffa: adjutor 
in opportunitatibus. Nimem ia przyfłąpił do cie- 
bie z pokufą, Aniół Stróż był przy tobie, było fer- 
cetwoie ofadzone łafkamipoprzedzsiącemi zdra 
dy moie, iak rzeczono їе u РЃаіом (у: miferi» 
cordia praveniet, miłofierdzie poprzec dza. Р ier- 
wwfza zawíze łafka; pierwtz za co do czafu, pier- 


wfza co do natury, pierwfza do dzielności, Kła-- 


miefz, 


bie mog 
dzić mó 
tobie mi 
byś na tc 
fu odpo 
mówi P 
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mielz kłamiefz grzelzniku żaden nie zgrzefzył, 
tylko prz żaden nie był дата- 
ny,tylko'przez fłraceniefiży, żaden nie wfzedł do 
ciemności, tylko przez oddalenie fię od „wii 
a tą fiłą, tem światłem była łafka. "Гу tedy ie- 
fles pr 


imógłe 


„odrzucenie łafki 


упа gtzechu twoiego grzefzniku; 


przychodzącego łaeno pozbyć, nie 
wiels, dofyć było па dwóch Йо. 
nie zezwalam. Szczekać na cie- 
ile Ае nie jose pobu- 
głem; radzić 
obie mó; pak dody ć nie ns:ógłem. С 
byś na to czartu odpowiedział: co fw ego cza- 
fu odpowiefz? , Nic nie ódpowi iefz, chyba јак 
mówi Pfalmifta: "zębami zgrzytać będziefz, у 
wściekać Пе od złości у żalu па famego fiebie: 


peccator. .„dentibńs Juis fremet EF tabefeot CPJ? 


по. їо.) Czynić to zapewne będzie(z, aia za- 
wczafu mówię, у całą wiecznością mówić bę- 
dę: inexcn/abilis es 0 homo, bez wymówki iee! 


Część П. 


Uż tak гати Пубгоперо у przekonanego grze: 
(опіка zofławię? ticzyniłbym to, ale Пе boię; 
aby z przyczyny tey pogardy fwoiey nie try- 
umfował. Mógłby bowiem przed inńeini ró- 


|grzefzniku. 


wnemi fobie grzefznikatmi mówić; amiałein ' 


przyczyny nieprzekonańe, a oto przeczuwaiąc 
ie, iednę tylko эу чке moję | ufpokoiwizy, 
in. 
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innych fłiichać niechciał. Dla tego!nie sdeydę 
z ego mieyfca grzefzniki, póki wfzyfikich, 
któreś na dzifiay nagotował, nie wypowiefz mi 
swymówek. Złamano ei ieden podobno nay- 
imocnieyfży otęż, bierż przedfię drugi, iaki 
mafz, abyś mniemaney niewinności twoiey o: 
bronił. Jaswnś rzecz, że іш? ta przyczyńa, ta 
wymódyka twoia, którą z %wńętrzności ziemi 
*7vprowadziłeś у wydobyłeś, nic tie waży, o- 
wizen геп czart, którym fię btonić chciałeś, 
ten cię przekonał, ten cię winnym pokazał. U- 
dayże ti$ idż do drugiey przyczyny, którą na 
*%,erzchu ziemi niby oczywilłą,y pod zmyfły 
podpadalącą pokazać zamyśliłeś. Z,wa! całą wi- 
йг na bliżaich twoich, którzy z tobą na tym o- 
krągu ziemi żyig. Nie udało сі бе z czartem, 
ала? сі fię uda 2 ludżmi, którzy nie Їз tak wy- 
krętnemi, Nie udało ci Пе z Ewą, która na wg- 


Ха zwaliła winę, ferpens decepit me (Gen: 3. 


#13.) Ата? сїйє wymówka uda 2 Adamem; 
który na bliźniego fwego, na żonę fwoię wi- 
nę fkładał: mulier, quam dediffi mihi fociam, 
dedit mihi de ligno. (Ibid: 051) Mów podo- 
bnie: nigdybym nie zgrzefzył, gdyby nie bliźni 
móy, Bliźni móy dał mi przyczynę do grze: 
chu. Wyznaię: mam wielką nienawiść prze- 
ciwko niemu, ale оп wielką honorowi memu 
uczynił krzywdę. Wpadłem w grzechy czy- 
fiość lub Panieńfką lub Małżeńfką każące, ale 
umyślnie па niewinneść fporządzone а АДН 
yły. 
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flu, ale 
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cą nielp 
юг) 
był.przi 
kóry f 
mego, 
Nie 
vymód 
bliźni tr 
budką « 
бй ief 
kiem fz 
mi był 
titodził 
ta fła 
nień; 
tey, e 
grzechu 
йө 
tien iel 
prad 
WO 


KAZANIE 11. 123 
były. Piem aż do firacenia rozumu y rozmy- 
(11, ale nieumiarkowana kompanii ochota na: 
gliła mię do tego: Pomógłem fzafpania cudzey 
fawy, bo nie mógłem Пе f(przeciwić potwar= 
Сот zaćńey powagi, у tak pochwalałem; co o- 
шї mówili, podtakiwałem. Niechciałem przy: 
fiać zdaniem moim „do hayfprawiedliwfzey 
firony, ale oboWiązania, przyiażni, obietnice za- 
chęcały mię do tego, żem fig tnufiał Пас obroń: 
cą niefprawiedliwcici Nigdybym; nigdy miie 
żgrzefzył, gdyby mi do tego bliźni móy hie 
był przyczyną: Winien bliźni grzechii mego, 
kióry fig fiał рггуєгуйа у pobudką grzechu 
шеро. 

Nie przecz temu grżelzniku, coś dopieto 
wymówił; tak iefł a nieinaczey: nie przeczę; 
bliźni twdy winien, który ci fkuteczną był po- 
budką de cięfzkiego grzechu. Winien iefl, ba 
ой ie łotrem dufzy twoiey, оп werbowni: 
kiem fzśtańfkim, on pogorfzytcićlem; lepieyby 
inu było, iak Jadafzowi, aby Йе był digdy nie 
tirodził, lepieyby inu było, aby iaka niewidżials 
ра fila przy wiązatw(zy do fzyi iego młyńfki ka: 
mień; w beźdennyni go zatopiła rhorżu pieta 
Wey, aniżeli dał ci prżyczynę fkuteczną dð 
grzechu. Prawda iefł, přawda іс wielka, 26 
w takowey okoliczności BliżAi twdy wielce wi- 
nien iof: vi 2 ftandalis. Ale czyliż przeto ty 
grzelzniku nie winien, Że ровог(гусіе!, przy» 
wódźca (убу do grzechu winien? Wińien, ale 
yty 


“Ж 
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У ty winien, winien on, że ci dał pobudkę grze- 
chowa, ale ty winien, Żeś ty (е pobudkę przy” 
191, do ferca przypuścił, у według niey obfzedł 
fig niegodziwie; owfzem on mńiey ; a czafem 
nić nie winien, ieżeli bez rozmyfiu y nieuwa- 
Żnię uczynił wzgorfzenie; ale ty nigdy nie mo- 
żelz być wymówiońy, który z rozmyfłem у z 
uwagą przyiąłcś wzgorfzenie, Ale bądź to: że 
bliźni timyślnie Zzawziął (ię na to, aby cię przy- 
prawił o grzech, toż cię ma wymówić cd 
grzechu? Był taki bliźni ieden, niech będzie y 
wielu, ата z drugicy (топу nie było wielu, 
którzy oto ufiłowali, aby cię cnocit у Bogu po- 
zyfkaliż dawali święte przykłady, czynili na- 
mowy, przekładali niebefpieczeńftwa, grozili 
zgubą? wolność miałeś póyść za теті albo! za 
temi; przyzwoitfza była rzecz iść za dobremi 
aniżeli za геп. 
śladować dobrych ; bo ieżeli tego fłuchafz, któ- 
ry cię przefirzega wiernie o piebelpieczeń! 
utraty fortuny, utraty życia, dopieroż bardziey 
należy fiuchać tego, który odprowadza od nie. 
befpieczeńfł wa utraty dufzy у zbawieńia. Któż 
ci Winien, że za złych powodem udałeś fię, po- 
pardziwizy dobremi przewodnikami? Któż ci 
wińien zaślepiony Achabie, między fałfzy wemi 
у prawdziwemi poftławiony Prorokami, że Pro- 
roka Bożego wwtrąciswfzy do więzienia, po- 
fzedłeś za przewodnią  diabelfkich wiefzcz-. 
ków, у woynę przegrałeś? 


wie 


Wy- 


Należało fluchać dobrych, na- , 
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mi dał | 
przyczy! 
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Wydziwić Пе nie mogę, о јак nierozumna 
wymówka! Ja nie winien grzechu, bo bliźni 
mi dał przyczynę de grzechu.  Bliżni ci dał 
przyczynę do grzechu, ale cię nie przymufzał 
do grzechu. Bądź to, żę przymówką albo ura- 
zą dał ci przyczynę do zemfty, ale w tey oko- 
liczności wolność miałeś, Bo daleko w tru- 
dnieyfzey okoliczności był Gwalbert Swięty, a 
przęcie nieprzyiacieła у. bratobóycę darował 
Życiem, , Bądź to, że uczynił zafadzkę па nie- 
winność twoię, а/е w tey okoliczności wolność 
miałeś, bó w podobney okoliczności, Bernard 
Św:, $, Tomafz zAkwina, у inni iefzcze Swię- 
ci Mężowie y Swięte Białogłowy trynintowa- 
li. Bądź to iefzcze, że cię w okoliczności ocho- 
ty podwodzono do zażycia zbytecznego паро- 


> 


iu, ale y tu wolności nie odięto; ата bowiem 


mało widzifz wefołych wftrzemiężliwie , 
wfirzemiężliwych wefoło? Bądź ta, Że cię 
przyjaciel uprafzał, abyś ftronę iego nielprawie- 
Фуа utrzymywał, ale czyliż to proizę 
było przymufzenie: Obiecał przyfługi п 
krzony; a czyliź nie miałeś wolnosci odr 
obietnice przeciwne obietnicom Pana Chryf 
fowym? jakim , więc czołem Śmiefz mówić: 
ia nie winien grzechu,.bliźni winien 

Otóż ci więcey powiadam, iakeś Пе fpodzie 
wał; więcey ci pozwalam, abym cię wię 
zhańbił y mocniey przekonał. Bądź to, że 
twóy do grzechu przymufzał у przynagla 
bądz ; 
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bądź, ałe powiedz mi, iakie to przymufzenie 
było? Przymufzałże cię bliźni przez męki mor- 
derftwa? nie; a choćby cię у rak przymulzał, 


nie powinieneś był odfłępować Boga, iak czym | 
nili Męczennicy 'y Męczennice Swięte. Przy. | 
mufzał cię przez gniew y grożby? to zmar- | 


fzczone człowieka czoło więcey na ferce two- 
ie ważyło, a niżeli Bóg zegniewany, у firalzli- 
we pioruny iego? prawda, widzigłeś gnitw 
ludzki, `a piorunów Bofkich nie oglądałeś, 
Wizakże {зд na gnitw ludzki oczyma ciała pa- 
trzyłeś, tak na pioruny Bofkie oczyma wiary 
miałeś patrzyć? Ү miłyż Boże! nieporządnie 

ulubiona ofoba pokazanym nieukontentowa- 
niem, zmyślonym а częfło doświadczaiącyna 
gniewem, wymoże na TE co chce; BOG 
gniewem, рана fwoiemi nie mógł cię za- 


tezy mać od grzęchowego popędu? О iak wiel-. 


ka fromota rozumu у (ёгса twoiego! Przy my- 
fzał cię bliźni do grzechu niezbytemi obosyią- 
zkami; ale czyliż 'Bofkie obowiązki nie fą wię- 
klze? Jeżeli byś zdeptał obowiązek grzechojwy 
człowieka, cóżci Człowiek uczyni? a ieżelibyś 
zdeptał obowiązki Boga, Bóg cię dó piekła 
wrzuci; ieżeli w ykonafz obowiązek człowieka, 
nędzny zyik су бу; ieżeli wykonafz obowiązki 
Bofkie, ROR twoie na wieki, e alzal 
cię bliżai obietnicami, ponętami, iakież te 

nęty? Pieniądze: aza nie drożlza dufza? Hang: 


гу: aza nie drożlzy honor być Synein Bg- 
fkin 
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ikim przyfpofobionym? Wziętość u ludzi: aza 
nie idrożfze fzczęście wziętym być u całego 
nieba? Cóż to za dobre imię, które u ludzi o- 
(bladą, u Boga zatratą?  Przymufzał cię przyja” 
|212, iak owego Piłąta Zydzi: non eris amicus 
|Cejarir. Nie będziefz przyjacielem Cefarza, 
przeto więc trzeba było rozerwać przyjaźń z 
Królem Królów, z Bogiem Twórcą twoim, a- 
byś był przyjacielem człowieka nędznego? prze. 
toż więc było być przyjaciele ludzkun, abyś 
fię (łał nieprzyjacielem Bofkin? 


P | Mów iuż,co myślifz, s ia Пе domaiemywams 
EJ шубу; byłem przymafzony, a żadney wolności 
nie 


gie miałem fił ciała mego. Jeżeli tak icf, niech 
tek będzie, iak mówifz, ieżeli fzczśrze mówiiz , 
nie miałeś wolności fił ciała, ale miałeś wolność 
umyfłu, miałeś wolność ferca,ciało przymufzone 
byłoby grzechęwi-fużyło, ale w ten czas dufza 
mogła być па wolności Synów Bofkich. Zamy= 
kano Męczenników w więzieniu, ale ferce ich 
niewoli nie znało.  Tryumfowali nad ciałem 
|kacia, ale ferce ich nad Cefarzaimi -prześladoa 
| | weawi tryumfowało. Darmo tedy grzefzniku, 
darmo zwalafz na farmego bliźniego winę two- 
іе. Przywódzca do grzechu winien, ale у ty 
grzechu twoiego winięn. Wiedz zaś отуш, 
iak ia z tobą teraz rozmawiam, tak bliźni twóy 
w owym dniu efłatecznym wyznaląc złość 
fwoię ofkarzać cię będzie, żeś ty przyczynił mu 
potępienia, idąc za powodem iego;<a że fię to 


bę- 


Z 


pro wadziłeś z wnętrzności ziemi, zwałaię 
nę na стага kuficiela twego; upadła druga wy* 
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będzie działo w Папіё wieczności, w fłanie 
jawnie poznaney prawdy, wiedz о tym, że na- 
fiępowania: bliźniego twego- na ciebie: żwa- 
wize, у zwsyciężania rozumu twoiego: mo: 
cnieyfze będą nad moie odpowiedzi; iak bo- 
wiem, w tym Życiu przykazano ich, aby żaden 
Żadnego zbawieniu nie ubliżał, mamdavit unnid 
cuique йе proximo [йо (Есей: 17, vitzi) "tak: wa 
tamtym życiu więlka y cięzka rozprawa będzie 
między bliźnim у bliźaim: ииту уше ad pro- 
ximum. fuum _ fłupebit “mówi lzatatz ( Cap: 13, 
v. 8.) Uważay о grzefzniku rzecz moia: cho way 
Boże! nie wymawia 1m pogorfzy la, przy: 
wódzcę, przyczyńcę;” wfpomagacza grzechy 
twego, od grzechu go nie wymawianmi, ale to 
tylko mówię; że złość iego nie wymówi cię od 


grzechu y potępienia, Mówię z Paxłem Si 
ser o Бото) bez wymówki, bez 


inexcufi 
wymówki człowiecze iefleś; 


Część Ш. | 


ү daley grzefzniku, bo ia ci przyrzekam, Że 
nie ufłąpie zinieyfca tego, póki « fzyfikich 
nie przełoży(z wymówek. któreś na dzi 
goto wał, a to nie ullgpię dlaswyżey danty 
czyny. рафа pierw/za wymówka, któr 
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KAZANIE. lI. 129 
zwalaiąc winę na bliźniego twoiego. : Day je- 
fzcze, (a czy ta co ważyć będzie) .day ifłotną 
wyoiówkę, to ief, na tey ziemi zafadzoną, 
która fkłada ifiotę ciała twego. Mów, coś iuż 
dawno obmyś gdzny byłem, ułomny by. 
łem, Bóg mię uczynił z ziemi de limo terre 


7.) Skarb móy był w naczyniu gli- 


(Gen: z. v. 
nianym; in vafis fidilibyus (2. Cor:4.v.7.) Na 
lada przypadek ruinie podłegałem, ferce moie 
było fzczypem wizelako do ognia piekielnego 
ufpofobionym, za lada okazyą pożądliwość 
zaymowała бе.  Trzciną byłem, iak chciały 
piekielne wiatry, tak mną rzueały y nakłaniały. 
Z natury ułomny, do wfzyfłkiego złego fkłon- 
ny byłem, nie 2 mego, ale z Rodziców pier- 
wfzych grzechu. Cóż za dziw, że upadłem? ta 
ułomność moia powinna mieć politowanie, mi- 
lofierdzie, a nie żwawe ofkarżania y furowe 


| potępienie. O dowód naywiękfzy! о. przyczy- 


no niezwyciężopa! o wyimówko naydobitniey= 
fza. Wierz mi grzefzniku, ta przyczyna, ta wy- 
mówka twoja, którą teraz dałeś, bez porò wna- 
nia ułomnieyfza , fłabfza iefł, aniżeli natura 
twoja fkażona, którąś z taką wybitnością opifał. 
Gdybyś to był w fłanie natury fkażoney fa- 
memu fobie zolławiony, inaczeybym z tobą 
mowił, iakoż w dalfzym Kazaniu nieco Йе te- 
go dotknie, Ale że iefłeś sw (łanie łafki, na 
shańbienie wymówki twoiey dofyć to powie- 
dzieć, 


X. Baifama PrzygodsTom PI. 
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dzieć, co Chtyftus przepowiedział, у co па ө. 
fłatnim fądzie grzefzników ledwo nie naybar- 
dziey Hańbić będzie. 

Słuchay, mówi Chryfłus u Mattheufza w 
Rozdziale 12. w. дт. viri nimivitæ fiwrgent im jit- 
dicio cum generatione ifla, E? condemnabunt 
eam. Meżcwie Niniwczykowie 2 tym naro- 
dem ро Лапа na fad, a potępiać go będą. 
Cóż to za Niniwczykowie? byli to poganie; 
cóż to ten narod zły? {з grzefznicy Chrześcia- 
nie. Cóż to ief powitanie fpolne pogan z 
Chrześciany grzefznikami? o to ieft porówna- 
rie ułomności ludzi pogan 2 ułomnością ludzi 
Chrześcian; cóż to їе potępienie Chrześcian 

ochodzące od pogan? oto że ta ułomność, 
którą Пе Chrześcianie wymawiaią, bardziey 
ich potępi na fądzie ofłatecznym. Naypierwey 
pewna ieft rzecz, że na fądzie ofłatecznym ia- 


wnie fię pokaże, że daleko więkfza ułomność 


była w ludziach poganach, a niżeli w Chrze- 
ścianach. Bo poganie żyli między wzgorfzenia- 
mi, okrucieńftwy, nieczyfłościami, niefprawie- 
dliwościami; y te nayfromotnieyfze fprawy 
(iako czytamy w Hifłoryach ) «w obrządki 
pogańtkie wchodziły. Już tedy natura роргћ- 
{ка w fobie fkażona będąc w takiey wolno- 
ści rozmaitych grzechów у w bezżeńlłwie, 
bardziey fię do nich fkłaniała, y ślepo za złym 
źwyczaiem bieżała. Powtóre poganie nie mie- 
Н prawa pilanego y Ewangelicznego, które 
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e. |tych złości zabrania; nie mieli nauk Chrześciań. 
аг. jfkich, nie mieli Sakramentalnych pofiłków, 

nie mieli Wodzów, Apoflołów, Kaznodzieió W, 
w inie mieli zgoła, coby ich w złości tamowa, 
u ło, a do chwalebnych obracało obyczaiów, 
ш |Podobnemi byli do owey nawalney wody, 
ro. która że tamy nie ma, nieograniczenie rozlewa 
a [Be Chrześcianie zaś 5 pofławionemi mig- 
dzy ludem świętym, pobożnym, w Kościele 
przykładów rozmaitych cnót pełnym; maią 
Sakramenia, Spowiedników, Kaznodzieiów з 
maig przełożone oftateczne rzeczy, niezimiernię 
od: grzechów odfirafzaiące, Ји? tedy uło» 
тодо Chrześciańfka jet w fobie mnieyfza, 
fkromnieyfza , iako oddalona od wolności 
zbrodni, a opalana ścifłością Ewangelicznego 
prawa. 

Gdy fig tak pokaże na fądzie oflatecznym 
ość jułomność pogan więkfza anizeli Chrześcian, 
pokaże е to daley, że bardzo wielu pogan by» 
ło, którzy бе przy więkfzey ułomności bare 
dziey chronili złego, « niżeli Chrześcianie przy 
mnieyfzey ułomności. Pokaże fię, że wielu Бу» 
lo pogan, którzy fig w cnotach obyczaynych 
bardziey ćwiczyli przy więkfzey ułomności, a 
niżeli Chrześcianie przy mnieyfzey. Widzieć 
zie, bedzie w ten czas Spurinę Młodziana Rzym- 
lym едо, który będąc piękney urody, aby nię 
nie wiał do nieczyftości pobudki y napaści, twarz 
tębie pokrąiał у ranami zelzpecił, obieraiąe 
Ia CZy” 
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ezyfłość ciała aniżeli piękność. Widzieć będzię 
, który obfitą porzucił fortunę, aby 
i nabywał Filozowfkiey 
e Phociona, który od nie- 


r, 
~ be 


nauki. d 
przyjaciela fwego firuty, tefiamentem fyna o- 
box iązał, y na miłość О; GOW fką zaklął, aby 
nad nieprzyiacielem żadney nie czynił zen fty. 


Калес będzie Torquata, który za niepofłu- 


fzenft wo wojenne, acz graney fzczęśli- 
wie, fyna fwoiego na śmi 
Chrze їп rzecze, 

-ianin, który wri 


їе Wenerze po- 
P któryfię umyślnie ! aby był 
з ponętą у podnietą do grzechu? Chrze- 


nie К(2 


ścianin, który niefprawiedliwie oromadził for- 
tuny, żle nagroniadzanych gorżey używa, a O 
samgdrość zbawienia, о zrozumienie pożyteczne 


nsuki Chrzęściańfkiey cale niedbał ?  Chrze- 


ścianin, który iawne złości y fain popełniał, у 
innych publicznych pog rfzycielów broni}, ku 
więkfzey zuchwałości у (zerzeniu fię, z fzkodą 
dobra publicznego? Taki Chrześcianin, który 
za lada bagatelą po wziąwfzy urazę, żadną miarą 
w niey przekonać йе nie dał? rady, prożby, 
przeprafzania tym tylko zbywał: nie odpufzczę, 
nie odpufzezę do śmierci. 

Dadzą fię iefzcze widzieć obyczaynemi 
enotami ozdobieni poganie: Ariftides niefkażo- 
ną czyfłością, Palemon niewzrufzoną cierpli- 
wością, Sokrates nienadwerężoną żadnym 
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KAZANIE II. 133 
kłamfiwem prawda, Antigon wdzięczną fkro- 
mnością zmyfłów у chwalebną ludzkośćig. Co 
na to rzecze Chrześcianin, który żył przez całe 
życie fwoije w fzkole pobożności, w Kościele 
Chryftufowym , a: karmił fig Ciałem nayświęt- 
fzym wfzyfłkich cnót Pana? Chrześcianin cu- 
dzołożnik nieczyfty, Chrześcianin złorzeczący, 


przeklinaiący Boga, fiebie, y bliźniego? Chrze= 


ѕсіапіп kłamca, potw Ścianin TO= 
zwiozły niecnotliwy, ‹ ak ta różni. 
са niewypowjedzian ! choćl 


піс poganie nie їпб y 
fame ich cnoty, fame uni! 
łać będzie do fprawiedli 


flaw 


lego o ро- 


з 
Fatrzayże, 


А 


tępienie Chrześcian: congdėm 
patrzay grzefzniku, со ta twoia przy: тупа Wa- 
ży. Mowifz: ułomny byłem, do złego fkłonny 
byłem. Ow y | sza poga- 
nie nie byli od ciebie ułomnieyfzemi, a prze- 
cie przy takiey ułomności 

cnotliwfzemi, i y I 
grzechu? viri minivite conde 
ieżeli co możefz, a ia mówi 
mówię zPawłem inexcufi cz wymó- 
wki iefłeś. Odwołuiefz Пе podobno na infzy 
czas; o gdyby tym czafem ferce twoie łafka 
Ducha na; świętfzego natchnęła do pokuty, iaa 
kimby to było ukontentowaniem ferca moie- 
go! ale dobrze, dobrze, pozwalam, czas wyzna: 
czyłem przez te Niedziele. Wymyśl, iakie mo. 
I3 żefz , 


nierozumna! 


natury 


fkażoney 


Mów, 
śmiało, у 
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JANI żcfz, wymówki, wynayduy wykręty, przy- K 
| li | | tzekam, że moia prawda pokaże Пе, а піе- 
| | | omylnie Pawła Йоча: inexcu/abilis es, ińexcu- П 
\ fabilis ёг. 

Ji Patrzciefz Chrześcianiie moi, bo mufzę ten z 
žal przed wami wynurzyć, patrzcie, iaka to śle- 
pota rozumu grzefznika. Na czarta winę całą nych 

| zwała, właśnie iakby przeciwko pokufy nie | Ty: 
ЫЕ mial роосу, przeciwko zdradzie nie miał | ga 
| firaży, przeciwko omamieniu nie miał obia- Ar 
| Śnieriia, przeciwko fofkofzom nie miał dóbe U 
| W nadprzyrodzonych, przeciw zabiegom fzatań: А 
| | fkim, ñie miał przytomności łafki! uboleway: 
cie nad ślepotą, a dziękuycie Bogu za taką око» 
| ło was opiekę. Patrzcie iaka ślepota grzelzni- 
| ka, zwala winę ta bliźniego (swego, iakby prze- GM 
ciwko gwałtowney nawałności nie miał iwo- sA 

| ' bodney woli. Ubolewaycie nad ślepotą, pofta- 3 

р nówcie unikać od okazyi blifkich, z niebefpie- w 
| czeńftwem. grzechu połączonych. Patrzcie w NEJ 


ШИШ tefzcie, iaka ślepota zwalać winę па ułomność | s 
| natury, która w poganach więkfża była, a w 

' ćnocie nie ubliżyła; czyliż %?Їрагїу тайира- ул 

mi у męką Chtyflulową Chrzescianin ma fię R 

na to ufkarzać? Ubolewaycie nadślepotj, anim T 

z Kościoła wynidziecie , wzbiidėżcie w fercach а 

walzych teh akt: Jeżu Chryfte! prolienyy cię и. 

OnI 


przez mękę twoię, zmiłity Пе, zniłuy fié rad | 


grzefznikami zaślepionemi у zakamiałermi, b 


Aineń. 
KAZA- 
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KAŻANIE 


1a Niedzielę 2. Adwentu. 
Grzefznik nie ma wymówki: grzechu 
{wego I. dla urzędu Н. dla zwyczaiu in- 
nych wielu, Ш. dla wielkięy potr zeby. 


Tu ts, gui venturus es, an alium expebiamus ? 
ŚRą Matth: п, 
С GDy ia Niedzieli: prze fzłey odpowiedzia- 
© 26% wizy na trzy wymówki, któremi 
GH grzefznik wymawiał grzechy fwoie, 
chcąc йе y przed ludźmi у przed Bogiem nie- 
winnym pokazać, wolałem nań, aby fię nieod- 
włócznie brał do przeiednania z Bogiem, on 
zaś odwoływał fię do innych wymówek, któ- 
re miał dzifiay publicznie przekładać, іа ч ten 
czas bardziey fercem iak ufty rzekłem: dałby 
Bóg, aby ferce twoie tym czafem , nim druga 
Niedziela A dwentu przyidzie, Duch Przenay- 
świętlzy łafką fwoią natchnął; a ty pogardzi- 
wfzy zarzuconeini wymówek wynalazkami, do 
Zbawiciela twego, który cię z rozciągnionemi 
na krzyżu rękami y otwartym fercem czeka, 
w żalu ża grzechy у przedłiewzięciu dobrego 4 
życia nawrócił Пе. Przyznam йе wam, to pra. 
gnienie moie cjefzyło mię nadzieją pożądane« 
go китки, Myśliłem bowiem fobie: kilka dni 
będzie miał grzefznik па го2шуй, codziennie 
14 bę- 
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będzie nad nim w[chodziła fłońce rozum ob- 
iaśniaiące, wielkie podobieńfłwo iefl, że on 
uyrzawłzy ślepotę fwoię, z Szawła przemieni 
fię' w Pawła, у zawoła do Boga: quid me vis 
facere? Czego po mnie wyciągafz Panie? 
Wfzakże z dtugiey fłrony boiażń roliropna 
pfuła we mnie ufaiące pragnienie.  Wiedzia« 
łem bowiem o przewrotney grzefznika woli, 
у obawiałem Пе, żeby ieden nie był z tych, 
do których rzeczono: femper Spiritui Santo 
refiflitis. А:т. и. st? © Lawlze Duchowi Swig- 
temu fprzeciwiacie Пе. Ого zgoła pragnienie 
fkutku, y boiażń roztropna względem tegoż 
fkutku, uczyniła we mnie wielką wątpliwość, 


- z którey przyczyńy nic więcey u fiebie mówić 
przyczyny есеу 


nie mógłem; tylko: być może, że Пе grzefznik 
nawróci; być może, że fię w uporze fwoim 
oftoi. Dzifiay iuż wątpliwość fkładam. Ah 
nadzieio moia! próżnoś mię ciefzyła! pra. 
wdziwaś boiaźni była! fkładam dzifiay wątpli» 
wość ; widzę bowiem, że grzefżnik nie tylka 
o pokucie nie zamyśla, ale iefzcze chełpi без z 
wynalafku nowych (iak mówi) nieprzełama- 
nych wymówek. Y gdyż tak іе, zapalony 
Аройо ка gorliwością; iak Niedzieli przefzłey, 
tak у dzifiay na zuchwałego wołam: inexcufas 
bilis es, bez wymówki iefteś. 

Dziwuielz Пе. podobno grzefzniku, у my- 
ślifz o mnie: o iak lekkomyślny! iefzczem nie 
przywiodł żadney wymówki, а on powiada, 
że 


je ieflem 
aym fig 
adney I 
mnie W 
mówki t 
Аройо! 


liftu Paw 


(М 
bez wy! 
je, Z Ki 


wał; tak 


wa zało 
{{@@0\2\ 
widzę 


ymo 


których 
lercu i 


JanS 
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tiefem bez wymówki; nie-wiè, co mówić, 
zym йе bronić będę; a powiada, że ważącey 
adney nie mam przyczyny. - Nie potwarzay 
noie w rozumieniu twoim. - Zkąd mi wy- 
nówki twoie? oto z Pawła Apoftoła. Paweł 
ipofłół poznał ie z Boga, ia wyczerpnąłem 2 
iftu Pawla. Z rofkazu tedy Bofkiego у z gor- 
iwości Apoftolfkiey mówię: imexcufabilis es, 
zez wymówki iefteś. Zkąd mi wymówki two- 
e. z któremi бе iefzcze nie wwydałeś? oto z 
Ewangelii przeczytańey, oto Z Поч założo- 
nych. Jako bowiem kto patrzy w czyfte zwier- 
ciadło , może w nim oglądać obraz poczwąrę 
jaką okazuiący izbie zawiefzony, acz nie 
będzie kniemu obracał oblicza, y oczu rO- 
wał; tak ia patrząc na Ewangelią, uważaiąc fio- 
wa założone, które (а na podobieńftwo czy- 
ftego zwierciadła, widzę W nich myśl twoię, 
widzę w fetctt uknowane a bardzo nędzne 
wymówki cwoie.  Chrześcianie moi! fłowa, z 
których dochodzę wymówek grzefznika w 
fercu iego шаіопусћ, {з te fame fłowa, które 
Jan Se przez (woich uczniów rzekł do Chry- 
fufa: žu ел, qui venturus es? Tyżeś iefł, który 
przyiść miałeś? Te fłowa wyrażały Chryflufa у 
trzy włalności iego. Pierwfza włafność: urząd 
Meflyafża, prawodawcy, fianowiciela nowego 
Zakonu, to bowiem miał czynić prawdziwy 
Chryfius. Druga włafność: podobieńfiwo iflos 
(йе do wfzyfikich ludżi; prawdziwy bowiem 
Chry- 


138 Adwent II. 
Chry (tis miał być człowiekiem poftać na fie. 
bie biorąc grzefznika, aby cały naród ludzki 
odkupił. "Frzecia włafność przyiście Chryf 
fowe na świat у obcowanie na nim w ubó 
fiwie; tak bowiem inia? przyiść ubogiey Matki 
fyn ubogi, acz Zydzi przyjście Meffyafza inaczej 
„fobie obiecowali. Otóż ten Chryfłus у troiaka 
włafność iego fłowami Jana Swiętego opifana, 
Tw es, gui veńturus es? ieħ czyfiym zwiercia 
dłem, na które patrząc, widzę: co grzefznik w 
fercu (woim na wymówkę knuie; widżę, o: 
brazy wymówsk w umyśle grzefznika zawie: 
fzóne. Wymawiał on бе Niedzieli przefzłey 
przyczyńaini, z okoliczności mieyfca, to iell 
ziemi, dzifiay.chce dawać wymówki z okoli. 
czności ofoby fwoiey. Patrząc ia na urząd, go- 
dność у fłan Chryftulfa, widzę iak w zwiet 
ciedle, że grzefznik chce Пе wymawiać ad 
grzechu urzędem, godnością, у fanem fwoim, 
Patrząc na iftotne podobieńftwo Chryfłula z 
ludźmi у pofłać grzefżznika na nim, widzę їаК 
w zwierciedłe, że grzelznik chce Пе wyma: 
wiać dawnym obyczaiem narodu у podobień: 
fiwem obyczajów z wielą innemi. Patrząc 


na ubóftwo Chryfiufa , w którym przyfzedł, | 


widzę iak w zwierciedle, że йе grzefznik chce 
wymawiać potrzebami tyczącemi ciała. М (аке 
że tak їеЙ a nie inaczcy grzefzniku? rad nie 
rad wyznać mufilz; widzifz: iak prawdziwie 
pokazuie rzeczy zwięrciadłe Ewangeliczne. 
Wyna- 
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Wynurżże iuż, coś rozumiał być wielką taie- 
mnicą ferca twoiego, у czegom ia nie lekko- 
myślńie, bo na fundamencie Pawła y Ewange- 
lii przeczytaney dofzedł; wymawiay fig, jakeś 
przedfięwziął. Słuchaycie Chrześcianie; mówi 
rzefznik: nie wińienem grzechu, bom to С2у- 
nił, będąc tego Папи, godności, urzędu; otóż 
pier wiza wymówka. Nie winienem, bom to 
czynił ftofuiąc fig do pofpolitego zwyczaju y 
obyczafu innych wielu ludzi; otóż druga Wy- 
mówka. Nie winiertem, bom to czynił z wiel- 
kiey potrzeby; otóż trzecia wymówka. Tak 
grzefznik do mnie, a ja do niego z Pawłem: 
inexpufabilis es, bez wymówki iefłeś; y iuż 
ztego daię fprawę, na więkfzą Boga. chwałę, 
wam na obiaśnienie, grzefznikowi na zawfły = 
dzenie, za twoim błogofławieńftwem MARYA 


| Matko Jezufa Chryfłufa. 


> 2 
Część I. 
lerwfzą wymówkę grzefznik chce mieć ta- 
kową: tego Папи, tey godności, tego urzę- 
du, tego fpofobu życia byłem; chociafz więc 
na pozór zdałem fię «ykroczyć, atoli nie ie- 
fem winien, ba mnie fam Йап у urząd wy- 
mawia od grzechu. Przyznam fię wam, iak 
ta wymówka bardzo ieft powfzechna, tak wiel- 
kie czyni podziwienie we mnie. Zdaie mi йе 
bowiem, że mówi to grzefznik albo bez Ż4- 
dnego rozmyfin, albo z pomiefzanym. bardże 
rozu- 
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rozumem; nie mogę trzymać, że mówi bez 
rozmyfłu, bo fię namyślał przez cały tydzień; 
nie mogę trzymać, Że ie rozumu potniefza- 
nego, Бо’ widzę, że w innych wfzyftkich rze- 
czach roftropnię fobie px ftępnie; w rzeczach 
fumnienia tylko: bardzo błądzi, co nie ieft ftra: 
conego rozumu, ale raczey zaślepioney wódli 
dowodem. Próżno“ tu więc na podziwieniu 
przefławać; ślepocie trzeba otworzyć oczy, 
złą wolą- naprofiować trzeba. Nim fię przyi- 
dzie do izczegulnieyfzego boiu, wymówkę w 
powfzechności rzuconą, winę na fłan y urząd 
żwaloną pierwey trzeba w powfzechności 
zhańbić. Komu rozumnemu, ba iakożkolwiek 
obiaśnionema pomieścić Пе może, ten wnio- 
fek w głowie: іеЙеш tego fłanu, tego urzędu, 
więc mam wymówkę grzechów moich. Cóż 
to za ślepota? co za omamienie 2 
Wiem dobrze, że Йапу różne, godności, 
urzędy, fpofaby życia, fą od Boga przeto po- 
fianowione, ażeby w nich у przez nie czło- 
wiek przylzedł do błogofławionego końca. To 
mówi Paweł: pofuit mor Deus... im acqui ftio- 
nem falutis (ad Т c. 5.0.9.) tak nas fpo- 
rządził Bog, tak ройїаз ku ofiągnieniu zba- 
wienia, 'То chciał wyrazie Hieronim: nihil 
nocuit militanti baltheusz non utique cyiminofium 
in Egyptum tranfire, fed mores /Egyptiorum. 
Nic nie fzkodził do zbawienia pas rycerfki Se- 
tnikowi fużbę woienną fprawuiącemu. Toż 
famo 


fam 
tan 
d no 


bo, 
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móvil famoAinbroży w Kazaniu fiódmym de m ili- 
Bo 


ИЙ: każda płeć, każdy, wiek, każda go- 
dność wezwanym ieft do prac cowania na nie- 
bo, anie ma fię wymawiać od tey pracy; flo- 
wa Doktora $. Każdy Пап, urząd, iposób życia 
jell frzodkiem człowiekowi w nim zafługuią- 
cym do zbawienia. Ztąd iefł, że wielu Kró ów- 
przez tron ziemfki ofiągnęli Króleftwo wiekui- 
fle, wielu Senatorów przez pur A dofłali {у 
ty we krwi Baranka ubielone, wielu Sędzi 
przez {ду ziemfkie wzięli bł gofławio м: fpó- 
łeczność 2 Sędzią naywyżfzym, to ief zoftali 
w/półdziedzicami Chryfłufo wemi: Co obi ШУЙЕДЕҮ 
Св; wielu żołnierzów а woynę przy- 
fzli do Kościoła tryumfuiącego , wielu gofp 0- 
darzów znależli fkarb мати w roli, to їе 
niebo; wielu kupców pozyfka li perłę drogą 
rówaego fzacunku nie tnaiącą, wielu rzemiedl- 
ni KSW pracą гак fwoich zarobili na пай) grodę 
wiekatfią, wielu fug przez fłuzbę ludzką fali 
fię przyiaciołami Rofkiemi: now dicam vos 
vos, fed amicos.. Więc godności, urzędy, fl 
їз frzodkami ku ofiggnieniu zbawienia, a nie 
iakiegokolwiek ofiggnienia, ale obfitego; i 
więcey bowiem człowiek ma urzę 
cej ma obowiązkó w; im więcey ma о А 
ków, więćey może mieć przez wyk nanie ich 
zafługi; im więcey móże mieć 3 
więcey może mieć w niebie chwały; co Sent 
końcem od Chryftufa zamierzonyin: uż vitam 
hale» 


ах 
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habeant, EF. abundantius habeant; aby Życie 
mieli y obficiey mieli. Też (сгоакі do zba- 
wienia fporządzone od dobroci Bofkiey maią 
być wymówkąj grzechu? a komu lię to w 
głowę zmieści? 

Uwazaycie, profzę: czyliby też dobrze fię 
kto tak szymawiał: ia nie odprawiłem przy- 
kazaney od Pana drogi, bo konia miałem: ia 
nie przebyłem morza, bo mialem po temy p- 
kret; ia mie kupiłem zleconey fobie rzecz ba 
mialem pieniądze; ia nie ne i fałem-potrzebne- 
ga фа, bo miałem pióro; у kalamarz; tak leck- 
kieg „o człowieka czylibyście nie mieli podey- 
rzanego o niezupełn ść rozumu? On bowiem 
wyznawał, że nie e ak końca, a przyczy- 
nę by dawal tę: nie дой ąpiiem końca, bo mia- 
łem do niego frzod {рог rządzone, Czylibyś- 
cie nie mówili: tym famym,że fpofobne frzod 
ki do ofiagnienia końca miałeś, powinieneś był 
pow iaieneś był odprawić dto- 

2. przepły 'mąć morze, йк rzecz zlecóną, lift 
napić? Ale czy liż bardziey 1 ą frzodkami koń 
do odprawienia drogi, okręt do przebycia mo- 
cza, pieniądze do kupienia rzec zy, pi óro do na- 
pifania ifta? czyliź mówię bardziey [а frzad- 

urząd, fłan, fposób życia 
ludzki fą frz zodkami do ofiągnienia zbawienia? 
© iak więc 2 rozumu obranym grze -fznik бе 
pokazanie, gdy on grzech [жобу przez Пап у J- 
ręąd.chce жула ać! podobnie bowiem у gor 
rzey 


ве końca, 


kami, iak, godność, 


[тесу ie 
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ттеу iefzcze błądzi. W famey rzeczy mówi: 
zbłądziłem przez grzech od nieba, bo miałem 
urząd, który ieft frzodkiem prowadzącym do 
nieba; nie ofiggnąłem zbawienia, bo miałem 
frzodek od Boga fporządzony do ofiągnienńia 
zbawienia. Jeftże tu rozum? atak zapewne 
pofłępuie fobie grzefznik, gdy grzechy na fian 
urzędy fwoie zwala. 

Wiem iefzcze у (о dobtze, że żaden Пап, 
żaden urząd, żadna godność ludzka nie ma do 
fiebie przyłączonego niezbycie у nieprzekona- 
nie grzechu, chyba żeby urząd iaki trudny bez 
należytey do niego fpofebności był przyjęty; 
naprzykład: urząd fpowiednika, Sędziego, Le- 
karza, bez należytey do tego urzędu wiadomo= 
ści, jawnie ieft złączony z grzechem, bo ipra- 
wowanie tych urzędów bez wiadomosci. przy- 
należytey іе Matką cięfzkich zawodów fu- 
mnienia, niefprawiedliwości rozmaitych y czę- 
Перо zabóyftwa. Ale tak związane z grzechem 
drzędy nie wymawiaią od grzechu człowie ka, 
ponieważ famo przyięcie takiego urzędu bez 
należytey fpofobności do niego ief grzechem 
do'póry nie ufłaiącym, рокі albo fię nie nabie- 
rze za ufilnym fłaraniem fpofobności do tegoż 
urzędu, albo jeżeli ta nabyć йг nie może, póki 
nie złoży Йе urzędu.  Wfzakże godności, urzę- 
dy z należytym ufpofobieniem przylmowene 
nie fą z grzechem złączone? gdyby bowiem 
wizyfikie godności, urzędy były albo niezbycie 
albo 
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albo przynaymniey blifko z grzechem związa. | 
ne, tedyby fię żadnych godności, urzędów, nie 
godziło prz zyjmować?  tedyby iefzcze trzeba | 
było koniecznie od wfzelkiey godności, urzę-| 
du; iako od blifkiey przyczyny grzechu ucie-| 
kać? Aże tak trzymać, tak mówić, iefl na gło- 
wẹ błądzić, rzecz tedy pewna, że urzędy, go-| 
dności, z należytym ufpofobieniem przyimo-| 
«wane, nie maią związku'bhfkiego z grztchem| 
iakim, mianowicie cięizkiim. Jakimże w ięe го 
zitnmetn, iakim czołem grzefznik na flan, go- 
dność, urząd fwóy, grzech popełniony ma 


zwalać? у niewinną cale rzeczą, iaką ieft u-|| 


rząd „jego, złość {тое wymawiać? Gdyby u- 
rząd iaki był związany z grzechem cięlzkim, 
iak naprzyk kład ieft związany łańcuch z ogni- 
wem fwoim, mógłby grzefznik, acz у to nie 
ze wfzyftkim pozwalam, mógłby grzefznik 
mówić: urząd тобу winien; gdym g go przyigł,| 
on poc 189131 za foba różne grzechy, s a Баадай 
mnie do różnych grzechów, którym бе odiąć 
nie mogłem, Ależ bo żadnego związku nie- 
zbytego, żadnego złączenia blilkiego między 
godnością urzędem, у: mig gdzy grzbchem nie 
‘nalz? iakimże rozumem, iakim czołem grze- 
{znik złość fwoię przez urząd y godność nie- 
winna wymawiać będzie ? 

Ale to figę mówi w powfzechności prze: 
ciwko tobie grzefzniku, poniewa? ty w po- 
wfzechności tylko wymówkę dałeś niewyro- 

zumia- 
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zumianym iakim(iś fpofobem, na fłan, godność, 
urząd, zwalaiąc winę. Abym cię zaś bardziey 
zwyciężył, y zamach twóy zuchwały shańbił, 
do fzczegulnieyfzych zfłępuię rzeczy. Powiedż 
mi, bo йе tym fpofobem naylepiey z tobą roz- 
prawię, powiedz mi, wieloraka człowiek urząd 
iaki fpra wuiący, z przyczyny urzędu fwego 
grzefzyć może? Nie wiefz, iak na to odpowie- 
dzieć? fłuchay nauki; dwoiako człowiek z 
przyczyny urzędu fwoiego grzefzyć może, raz, 
kiedy obowiązków iflotnych y właściwych 
urzędowi:fwoiemu bądź to dla gnufności, bądź 
dla zuchwałey złości, bądź dla innych przyczyn 
wykonać nie chce. Так rodzice grzefzą po- 
błażając dzieciom 'fwoim, Panowie nie broniąc 
Пирот wolności fwywolney, Sędziowie пів 
karząc zbrodni dobru pofpolitemu fzkodliwych, 
Lołnierze (łaiąc бе niewiernemi, przekupione« 
mi, lub innym fpofobem względem obrony Ра: 
na fwego, kupcy w towarach ofzukanie CZy” 
niąc, Rzemieślnicy byle zbyć za dobrą zapłatę 
robiąc, fudzy dobra Pańfkiego nie firzegąc, ba 
ielzcze fami krzywdząc; toż mówić o innych 
wielu, bo ci wfzylcy nie wykońy waia nie wys 
pełniaią obowiązków urzędu fwego. , Drugi raż 
człowiek z przyczyny fłanu, godności, y urzę: 
du fwego grzefzyć może, kiedy bierze gnia: 
łość z ftłaau fw diego, z godności, urzędu, y и 
chwale pozwala fobie przykazania Bofkie lub 

Kościel- 


X. Balfama Przygod: Tom VI, 
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Kościelne gwałcić, przefłępować, także niedbać 
na prawa Króleftwa. Tym fpofobem grzefzy 
Król przy włafzczaiący fobie władzę Duchowną, 
iak бе niefzczęśliwie dało widzieć w Anglii. 
Tym fpofobem Dziedzic, poczynaiący fobie z 
poddanym fwoim, właśnie iakby był Domi- 
gus vitæ- €F necis Pan Życia у śmierci. Tym 
fpofobem grzefzy Pan używaiący fługi fwego 
do żźłego wykonania niegódziwych rofkazów; 


tym fpofąbem grzefzy. maiący fortunę, honor, f 


filę, który przez to fłaiefię odważnym do po- 
tłumienia ftabych, a tym бе rządzi: £to mochiey- 
Уау, ten lepfzy. “Le pominę innych podobnych, 
mówię: ci wfzyfcy.przyczynę zuchwalftwa fwe- 
go biorą z godności, zurzędu fwego,' a tak 
fiawfzy бе zechwałemi, gwśłcą Prawa Bofkie 
Kościelne y ludzkie. 

Położywizy to ku obiaśnieniu twemu grze- 
fzniku, grzechy twoie wymawiaiący Папе, 
godnością, urzędem, fpraw mi бе, de którego 
ty należyfz podziału? czy do tych? którzy ©- 
bówiązków urzędu {wego wypełniać niechcą; 
czy do tych? którzy z fłanu; z urzędu y go- 
dności śmiałość biorą do zuchwałego przeftę- 
pfiwa praw 'Bofkich y ludzkich. Jeżeli mó- 
wifz: przeto ia z przyczyny lurzędu, fłanu, go- 
dności grzefzę, że obowiązków fzczegulnych 
a właściwych urzędowi memu nie zachowuię : 
ja ci powiadam, źe бе z tego grzechu żadnym 
fpofobem przez urząd twóy wymówić nie 
mo» 
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możefz. Cóżby to bowiem za wymówka by- 
ła: pobłażałem dzieciom, bo Oycem ich byłem; 
nie broniłem fwywolney wolności fługom, bo 


D ich byłem: znkał ; zedaży teg 
Panem ich byłem; ofzukałem w przedaży tego 
y tego, bo kupcem byłem; niedbałem o fzko- 
dy dobra Pańfkiege, bo fluga byłem. Cóżby 
y 8 5% Э) у 
ZA $ W 
to za wymówka była: niewypełnienie u 
апи, obowiązków, wytmax 
rząd у (гп! 


p 5 lu, 
ać przez {ап u. 
Jako wykroczenie przeciwko 


przykazaniu Bofkiemu. nie można wymawiać 
przez przykazanie; nie można mówić tak; nie 
winienem, 2ё wykroczyłem, bo przykazanie 
miałem, tak бе bowiem wymawiać, ief winy 
fwoie dowodzić, y na fiebie famego fkarzyć; 
tak też nie można niezachowanie obowiązków 
urzędu, ftanu, wymawiać przez fam {tan urządz 
у kto Йе tak wymawia, prócz wielkiey niero- 
firopności fwoiey wielką winę pokazuie, 
Jeżeli mówifz grzefzniku: że do drugiego 
tych ludzi podziału należyfz, którzy z fłanu, z 


"urzędu: fwego zwłafzcza wyfokiego śmiałość 


biorą do gwałcenia wfzelkiego prawa Bofkie- 
go y ludzkiego; dopieroż z tey złośliwey zu- 
chwałości żadną miarą nie możefz być wy- 
mówionym przez godność, (ап, y urząd twóy. 
Pofłuchay w tey rzeczy hi toryi. z ріпа świę- 
tego, Z rofkazu Bofkiego namaścił Samuel Sau- 
la na Króleftwo Zydowfkie; ого? fian, urząd, 
godność Króla. Namafzczonemu Królowi iść 
z woyfkiem przeciwko nięprzyiaciołom Fili. 
Ka Йупет, 
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ftynom, a fłangwizy obozem, ezckać kazał 
бейт dni, po których Samuel miał przyjść do 
obożu, y zwykłe przed woyną ofiary Bogu 
uczynić na uprofzenie zwycięfliwa. Wziąwizy 
Król rofkaz Befki przez Kapłana, pofzedł z 
woyikiem ma wyznaczone mieyfce; do póry 
dobrze. Ale tu, gdy іа? edm dni wychodziło, 
a Samuel Kapłan nie przybywał, pozw olił іо- 


bie Saul iako Monarcha wdać йе w Kapłań fki 


urzad, ręką włalną czynił Bogu ofiary. Je- 
fzeze nie fkoticzył ofiarować, a tu prz ybywa 
Kapłan, z wielkim podziwieniemń у żalem pa- 
trzy na zuch wałe przefiępfiwo Króla. Cóżeś 
naylepfzego uczynił Królu? guid fecifli? Po- 
cznie fię wnet wymawiać Król: Samuelu, nie 
zdaie mi Йе, abym zgrzelzył; oto mi woyfko 
{дө w то#урке, oto Filiftynowie coraz bar- 
dziey fig wzinacniali, ciebie długo widać nie 
było, do woyny bez ofiary przylłępować nie 
należało , pozwoliłem fobie wdać Пе w twóy 
urząd. Cóż na te wymów ki S. Prorók? Król 
wymówki grzechu wynayduie, a Prorok pio- 
rumuie: fłukte egifli; non cufiodifii mandata. [)0- 
mini Dei tui, que præcepit tibi (1. Reg: Ćw 
v.13.) głupieś uczynił, aniś fłrzegł przykazań 
Pana Boga twego, któreć przykazał. Woyfka 


g 
fzło w rozfypkę, ale Bóg cię nieodfłępow al; 


bałeś бе nieprzyiaciela, by бе nie wzmocnił, a 

nie bałeś fię Boga, by бе nie rozgniewał; сһсїа- 

les zwyciężyć nieprzyiacicla, a tyś бе BOGU 
twoiee 


twoi 
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iposi 


KAZANIE NL 148 
twoiemu fam fłał nieprzyiacielem; fault egijii. 
A co Swięty Prorok. у Kaplan Samuel na wy- 
mówki Saula bi iorącego śmiałość- z urzędu fwe- 
go. do przefiępfiwa prawa Bofkiego, to ia n 10- 
wię na twoie wymówki grzelzni iku, podobnie 
fig wymawiający: 4/2 КАЛ 
Byłeś: na godności, na о urzędzie; powaga 
twoia więklz ząby mogła dać: pomoc intere fom 
Chryllufowyn,, a ty:przyć Nadia heretykom y 
pieudopoli tykom, oświadczyłeśr dowody, ba у 
ioosób na ucieiniężente СЬ ryflufa dałeś;: ffulte 
egiji. Byłeś na urzędzie, gdzie dobro poipo lite 
czy to Wstanie, czy Ziemi, czy Miafia 
utrzymywać miałeś, a ty obrządu politycznego 
zożyłeś na imie nieprzyjaciela буево,у па 
pri watne twoje u egi fiis 
Ту Amanie wAfiwera, pierw zego pezyliępů 
Bworzaninje u Pana, fzczęścia twego zażyłeś 
na кырый ferca Pańfkiego wzg'ędem innych 
pół. Кое се О twoich; /Me/ Ё ваї. Ту dzie- 
Жуз zabiłeś poddanego twego. bądź z pi 
du; bądź: z zawziętegi о годуй; fu dtè egifi 
Ту Gofpodarzu nie pozwalałeś domownękom 
twoim. bez żadney. ffufzney przyczyny Mizy. 
Świętęy fuc e bvwać w Nie- 
dziele- y Swięta; fłultć egifi 
chwiarfkić zyfki brałeś; t ty Rzemieśli ku: poa 
zofłałe kofztowne oftatki bądź drogich mate- 
ryi, bądź infzego паегу dnego. do 
Rich prawa zachowa 


[zczęśliwienie ; 


"Ty Kapcze lt. 
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na tego ieft, bo żadna godność, urząd, fłan, 
fposób życia, nie może być, przyczyna daiącą 
pozwie przefiępftw a praw załądzonych 
na miłości Bofkiey lub bliżničgo; /łulte. ерір. 
non. cuftodifii mandata Domini tui.  Patwzayże 
orzefzniku; co to іе grzech wymawi 

flan; urząd, у godność ; ; э wymówka 

waży, bo godność, urząd, flan, тей dr 

do zba wienia; bo godność RAM 

żadnego blifkiego Związku 2; 

gdy nie czynifz dofyé obowi 

twego, urząd cię potępi, gdy ty 

rzędu do.przeftępilwa iakiego bierzelz, g 
ftwo wielkie E ialz. уй2 nie fufzni 
mówię z Pawłem: imexcu/abilis es, bez wy- 
mówki iefteś! 


a pozwalam: mów więc według zwy” 
zuchwałości twoley;- pozwalam, 


nów więcey. Pewien bowiem ieflem, ženie 


z iedną przyfzedłeś wyinówką, aby i, nie 
fkutecznie, nnie y mógł zemną 
Niech tak będzie, mów: że flan, 
, urząd móy fzczegu! ny nie wymawia 
pofpolite- 
‚ И» ЖИК е | 

` ain ludzi, między któremi 
znayd uię fławicznie iefłem. Cóż czynię, 
bo innych wielu nie czyniło? czylż mi 
fię nie godzi do publicznego, pofpolitego fto- 
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fować obyczaiu? ата choćby zły poftępek, gdy 
w długi zwyczay wnidzie, nie fłaie Пе z nie- 
godziwego godziwym ? Niech ten to mówi, 
który nie wit, co Mędrzec napifał: (Sap: 14. 
v:16.) Deinde interveniente tempore, comuale- 


fcente iniqua confueludime., hic error. tónquam 


lex cufłoditus-ef. La wielkim czafem, y. za 


wzmocnieniem fię:złego zwyczaiu, jawny błąd 
tak był zachowany, iak ścifłe prawo. А choć- 
by w-pofpolitym zwyczaju iaka zachodziła wi- 
na, kary iednak być nie może; bo gdzie wlzy- 
{су wykraczaią, tam nikogo nie karzą. То po- 
wiedziawfzy, tryumfuy, ieżeli możefz. grze- 
fzniku; wiem ia wiem, że tę wymówkę nazy- 
wales olbrzymem nieprzełamanym; ale nędzny 
iefieś z twoim Filiftynem;.nie potrzeba na nic- 
go miecza, lada kamyk .z ziemi zdięty obalić 
go może. Profzę cię, oddal od fiebie uporczy- 
wą namiętność; mów-zeimną, teraz, nie prze- 
to, żebyś fig chciał utrżymać przy fwoim* u- 
myśle, ale przeto, żebyś [zczerą poznał pra- 
wdę; odrzucifzli ią, lub przyzwolilz па nię. 
Ta wymówka twoja: co czyniłem, czyni- 
) więc mie 
grzefzyłem , wielki bardzo zamach czyni, dla 
czego nic nie waży, iak mówiemy: дш multa 
probat, nihil probat. Gdyby ta bowiem wy- 
mówka twoia co ważyć miała, tedyby Chrze- 
ścianin zofłaiący w .pogar fkich firo1 h,.mógł 
godziwie kłaniać fię bałwanoni; a gdybyś go © 
Ka te 
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to firofował, on by ci lię bronił twoią wymó- 
wka: co uczyniłem, według zwyczaiu polpo- 
litego czyniłem, bo tu wfzyfcy kłaniaią бе bał. 
wanoim, więc nie zgrzefzyłem. © w iaką cia. 
fność ta odpowiedź wprawiłaby. cię! mufiał. 
byś albo na to pozwolić: że бе godzi bałwa- ' 
nom cześć Bofką oddawać, co іей przeciwko 
rozńmowi; albobyś mufiał wymówce twoiey 
nieważność przyznać, у nią pogardzić; co iefł 
przeciwko tobie. Мобу Boże! iak to- wielka 
niedofkonałość rozumu, na tym fię zaladzić: 
czynię to, co czymią pofpolicie inni w 
więc mie grzefzę. Jeżeli tak ief grzefzaiku, 
toć gdybyś ty przed potopem żyiąc fkazilfpro- 
fnością ciało twoie, nie grzefzyłbyś 5, bo wlzy” 
fcy w ten czas dogonić byli, omnis caro cor- 
ruperat viam fuam. (Gen: б. v.12.) Го gdybyś 
ty żyigc w Sodomie, przebrzydłą każú na fie- 
bie zaciągnął, nie grzefzyłbyś, Бо tak wfzyfcy 
Sodomitowie kalali йе, Тоё gdybyś ty będą 


оезас 
t 


przytomny męce Chcyfłufowey w Jerozoli- 
mie, wołał do Piłata, nafiępuiąc na Jezufa: cru- 
бї; nie grzefzyłbyś, bo to więkfza daleko 
część Jerozolimy czyniła. Jeżeli mówifz: nie 
grzefzyłbym, więć niefprawiedliwy ший być 
wyrok Bofki, że Bóg wfzy 
рет świata ukarał; więc nie 


ch złych poto- 
prawiedliwy wy- 
rok Bolki, że Bog Sodor ię піестуйа ogniem 
fpufzczonym z nieba fpalił; niefprawiediwe 
przeklęćctwo, które na Zydy y wfzelkie ich po- 


kole 
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kolenie Ehryflus rzucił, bo kara bez winy nie- 
fprawiedliwa kara, Będzieli Bóg dla tego nie- 
A. abyś i y zuchwały s grze f(zniku był 
niewinny? Nie tak, nie tak; ty iefteś winny, 
ty iefteś niewymówiony, bo Bós fprawiędli. 
wy. Mówifz: godzi mi fię do рор go 
zwyczaiu ftofować; źle mówiłz, w ele mó 5 wiz 
ale bez rozeznania, bez rí zdziału „róż nicy pra- 
wdę po kazuiące у mów: (2. 

Dwoiaki może być zwyczay pofpolity, ie- 
den dobry, chwalebny, Chrześciańfk izdrugi ziy, 
przewrotny, przeciwny prawom: Bofkim. 
dobrego Chrześciańfkiego zwyczaiu goazi йе 
fiofować, bo ieftesśny Dworzanie tego Pana, 
który czyni, że mięfzkaią iednych obyczajów 
w domu: qui inhabitare facit unius moris, im 
domo~(Pfal:67. v.7.) Do złego zwyczaiu po- 
fpi litego, prawom Bofkim przeciwnego, nigdy 
a nigdy. To mówi Paweł: (Rom: 12.15.2.) no- 
lite conformari huic feculo. Nie ftofuycie бе 
do świata w złych obyczaiach: iego, iak wy- 

{ада Tomalz. То iefzcze'Bóg im exodo С. 23. 

2. przykazuie: non fegnerir turbam ad faci- 
ndum malum: mec im judicio plurimorum Gta 
quiefcer fententiæ, ut à vero dewies. Nie idź 
za gminem do czynienia złego, Ay przefła- 
way na zdaniu wielu, abyś od prawdy odha- 
pił. 'A Seneka Poganin famym przy rodzonym 
obiaśniony światłem co mówi w tey rzeczy? 
iefteśmy ludzie nie bydlęta, nie idźmyż fpofo- 


Do 
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bem bydląt, nie patrzmy у» dokąd-idą, ale dokąd 
igć trzeba. Mówię tedy: do zwyczaiu złego 
pof (ро! litego nigdy а nigd jy nie potrzeba fię fo- 
fować. Prożno tedy, ucie kafz fię.do nie по grze- 
fzniku, сһсас nim wymawiać grzechy twoie. 

Wiem, coś powiedział, że ройерек zły, gdy 
fię w pofpolity zamieni zwyczay, godziw ym 
fię faie do naś sjadowania;. а a przytoczy leśna to 
Mędrca owa powiadaiące, :2е iakiś bł łąd przez 


długi zwyczay zamienił Gg: w prawo, error tAn- HI 


Ale o ciebie rzeczy nie- 
wiefzże; o kim tp te 
Ме lecz i у co wyrażaią?.ieżeli nie wiefz, 
aiakże ich używafz” а zapewne nie mulifz 
wiedzieć, bobyś ich nie używał. Mówi tu Mę- 


© 


drzec o КОЕ АД wie, które рос аек 
у-(упа przez wcze. 
wil, a z niero-, 
zaim. ofiary mu, 


wzięło, że Ociec utraciwi 
fna $mierć:, obraz i 
firopney miłości 
czynić 
zwyczay, 


ftępek zamienił Пе wz 


tałwochwalfkim zwyczajem w czynieniu у с7а-, 
feim w.prawo бе mniemane zamiemł, errora 


tanquaim lex. Ale to u amych złych ludzi bałe. 
іс, którzy zawfze żle czynili, a ni» 
gdy REA natury tym -zwyczajem bał wo2 


chwa rzepilać:nie п повії. Cóż ten. wys. | 
rok twoiey-rzeczy uży? Oto, 


przez nieprzyzw oite zażycie iego fiał fię dowo= 
edy wiel- 
ki, 


er 


m czafem umocnił fię,, 
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ki, żeby kiedy zły pofłępek, przeciwny Prawu 
Bożemu, przez zwyczay długi miał fię zamie- 
ie gdy, nigdy. Błądzifz, który 
cho'wafż, а fkładafz, бе, że tak czyni 
1i, ale bezbożnie. Błądzife, który | 

z, a fkładafz Gg, że tak czyni wie- 
zbożnym  zwyczaiem. 


ү? czyni : 
takowe, choćby ‘пау 
e były, nie mogą-wy 
ło antiqua potefi præ- 


] 
1 
( 


; 2, tam kary A 

że u ludzi, bo I fprawiedliwość częfłokroć: 
tyle у, aby manx 182688 złości grzefzniką 

ukrócić mogła; ale fprawie dliwość Bofka ma, 
która świat cały zato piła, Sodomę у Gomore 
fpaliła, iak niezliczone milliony ludzi w niebie: 
koronuie, tak niezliczone milliony złym zwya 
czaiem fkażone na piekło fkutecznie fkazać 
może: inexcufub * ойото. Otóż grzefzn- 
ku twoia myimówka, która ei Ве tak mocna 
zdawała, nic nie waży. Апі liczba ludzi, апі 


1 
dawność złego zwyczaju піс nie waży prze- 
eiwko Bofkieimu prawu: inexcnfabilts ef. 


ed бе ofłatni oręż, gdy ci бе 
dwa 


perz iuż 
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dwa fpry fkały; zaftławiay fię, iak możefz; wdw 
«refzcie, coś obmyślił; mów w prędce y w 
krótkości , Бо nas czas uchodzi. Prawda, 
prawda, aczymiłem to, zapierać fig nie шоре, 
fie winmm y bo lo. % konie- 
kže: necefii- 


ale mie fadze 
CZAŁY potrzeby NCZEJGIŁENU, wf 
tas frangit legem,. prawo: potrzeb 


Orbż rzecz nowa: pierwfzy raz fłylzę о ia- 
kiey$ potrzebie naglącey do grzechu. 


człowiek ma potrzebę, aby by 
cokolwiek tedy-tey rzeczy iedynie potrzebney 
przeciwne jelt, ani z. potrzeby. prawdziwey 
pochodzić może, ani potrzebą prawe ziwą na- 
zwać бе może: unum: nece(jorium. QOdpot iedz 
2 n 
1 
| 
i 


mi nz pytanie астелик, а іа. сі, że tak.isti, 


Co za potrzeba, żeś:ty przez tak wiele 
ёг 
Od 


Ye 
JG 


poka 
krzywd у bezprawia fortunę zebrał? 
wiadalz; poiezeba dla fynów naj dziedzićlwo, 
la córek na: pofagi. Taka potrzeba fprze 
wia бе uni necejfario,, iedney potrzebney rze- 
czy, więc nic nie waży, bo mówi Chryfłus: kta 
kocha fyna albo eórę 1 ey niż mnie, nie jeft 
mnie godzien. Со za potrzeba, że tę ofobę- w 
do:nu twoim trzytmafz, która:ci {ей ullawiczną 
prawie przyczyną. do cięfzkich grzechów? Qd- 


powiadalz: potrzeba: do golpodarltwa, ta Ьо- 
«wiem ofoba wielce dobrze rząd domowy u- 
trzymuie. Taka potrzeba ieft przeciwna umi 
qeteffario, bo mówi Chryflus: ieżeli cię оке 
twe- 
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<a twoia gorlzy, wyłup oko, ódetniy 


twoie, 
rękę; lepiey ci być bez ręki, aniżeli do piekła 
być wrzuconym. Го ей: choćby сі kto tek 
by? potrzebny, iak oko, iak ręka, a byłby ci 
grzechu przyczyną, odrzuć go od fiebie ; bo 
iania, Со za potrzeba 
lowo, żeś poczciwość twoię 
Odpowiadafz: 


zbawi 


więkfza potrzebe 


A: 
niecnothwa biał 


na haniebny zysk zaprzedałe? 


Nie pofądzay mię grzefzniku o nieprzenie 
knienie rzeczy; przenikam, rozumiem, fądzę, że 
potrzeba іЙ, aby fynowie mieli fortunę, córki 
pofag, ale ta potrzeba ma Пе zgadzać z naypo- 
trzebnieyfzym zbawieniem; со fię w (еп, czas 
dziecie, gdy бе godziwemi nabywa fpofobami, 
ehwalebnemi pomnaża wynalazkami. Potrze- 
ba зей ofoby, któraby dobry rząd domowy lub 
Ekonomiczny prowadziła, ale ta potrzeba ma 
fię zgadzać z naypotrzebnieyfzym zbawieniem; 
eo lig w ten czas dzieie, gdy ofoba przeżorna 
nie 
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nie czyni niebefpieczeńftw a blifkiego do grze- 
chu. Potrzeba ieft w ubófiwie wyżywienia у 
odzienia, ale ta potrzeba ma Пе zgadzać 'z nay- 
potrzebnieyfzym zbawieniem; co йе w te 
czas dzieie, gdy białogłowa nędzę fwoię go- 
dziweini ratuie fpolobami, ffużąc, pracuiąc, lub 
inaczey chwalebnie zabiegaiąc. Oto zgoła ża- 
dney a żadney potrzeby nie mafz, kcóraby fu- 
{зз mogła być przyczyną utraty zbawienia , 
ponieważ każda potrzeba odnefi fię do zba- 
wienia, у przeto tylko- ima. nazwifko po- 
trzeby prawey , że może użyć człowiekowi 
do zbawienia: porro unun nece(jarium. ‘À iak- 
Że tedy prawda: nece/jitas frangit legem, pra- 
wo ufiępuie potrzebie? bo to przyfłowie zna- 
czy, że niektóre przykazuiące prawa w ókoli- 
cznościach potrzeby nie obowięzuią. Tak cho- 
ry cale nie ieft- obowiązany do ройи, pilnuią- 
су chorego nie grzefzy, choć Mfzy $. nie flu- 
cha. Nigdy zaś potrzeba taka być nie może, 
któreyby prawa zafadzone na miłości Bofkiey 
у bliźniego ufłępować miały, albo dla którey 
złe uczynione, wymówione być mogło. A ia- 
żeli tak ieft? inexcufabilis es o homo, próżna 
twoia wymówka grzefzniku; bez wymówki 
iefteś, inexcu/abilis es. 

Móy Zbawicielu JEZU! сө (о, та ślepota! 
chce бе z tego ufilnie grzefznik wymawiać, 
za co koniecznie powinien żałować. Ucieka fię 


de 


do ur 
nia za 
Dobre 
nia oł 


sci? a 
kayda 
iąłeś r 


niero; 
drey 
wiem 
fą ki 
рого 
nia, 
Święt 
bie w 
И 
tyczą 
dla ci 
o du 
byś ( 
b? | 
odzię 
ШУ 
ów, 
SU 
nie 
(ај 


(AZANI 


do urzędu, godność 


Ą 
R Oi: iaka 


nia zamienia w gpien 

Dobroci tw ү k a! „Аза? do wykona- 
nia obo%wiązł еби nie dałeś dofłateczno: 
sci? azaż do Ra iezbycie przy wiązałeś 
kaydany grzechowe? Ah Swięty Paniet przy- 
ibles na fiebie. urzą ad Odkupiciela znofzącego 


grz chy, by urzędy od pionych nie popełnia. 
ły grzechu. Ucieka Пе po wymówkę do zwy- 
czat pofpoli itego y wielę ści złośliwych; co za 
nierozum, z wielg na przepaść lecić, a tym prę- 
dzey lecić, że z wielą? Im więcey bo- 
wiem przeciwko Maiefłatowi powfłaią, tym 
fa fkutecznieyfzą pobudką, aby fprawiedliwe 
pioruny -prędzey buntowńicze pobiły plemie- 
nia. О gdyby on raczey na ciebie wlzyftkich 
Swiętych Króla patrzał, a zamknionego w To- 
bie wfzylłkich Swiętych obyczaiu naśladował! 
Ucieka Пе w refzcie po wymówkę do potrzeb 
tyczących ciała, ale czyliż rozumna potrzeba, 

dla ciała tracić dulzę?, gdyby бе on pierwey 
о dufzę fłarał, Króle frwa Bożego fzukał, czyli 
byś tesa) Boże nie dał obficie potrzeb cia. 
ła? który ptaftwo żywifz, a lilie polne przy- 
odzie (z: JEZU Zbawicielu zmiłuy fię nad 
ślepotą grzefznika, gorzey on ślepy, a niżeli 
ów, który. przy drodze wołał na ciebie: JE- 
SU Miferere. Ale wfzakże naymiłościwfzy Pa- 
nie wiem; wiem, że ferce twoie miłością grze- 
fznika goreie, у zdaie mi fię, że wy pada { głos 
Z nje- 
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z niego, abrzmi w vfzach grzefznika, vedite 
ad cor. Przeflępco wróć бе do (erca , z któ- 
repoś wypadł. Głuchymże będzielz_z rozumu 
obrany grzefzniku na te miłościwe wołania? 
Jefzcze йе odwoluielz na Niedzielę przyfzłą; 
przebóg, co za ślepota! zapowiadam ci wcze- 
śnie, y 2 tym zchodzę: inexcu/abilis es, inex- 
cufabilis es, Amen. 


а ŚĘŃ sz=4 FŻ NE PK 


KAZANIE 


na Niedzielę 3. Adwentu. 
Grzefenik nie ma wymówki grzechu 
fwego 1. dla przewidzenia Bofkiego П. 
dla niedoftatku јак. Ш. dla niepewney 
iafki oftatecznego wytrwania. 


Tedius..vefrim Лей, giem vos nefcitis. Zpje 
2 Лей, q i 
ef. gui poft me venturus eft, qui ante me fa- 
ejt, qui ро ka 
Bus efi. Joan: 1. 


A Wa 
ај "TRZY czały w fłowach założonych wy» 
5 „gęrażone; czafy w których йе {laie zba- 
GS syvienie nafze. Pierwfzy czas przedwie- 
ezny od Filozofów Chrześciańfkich: eżermitas 
ù parte ante nazwany, od Jana S. temi flowy 
o Synu Bofkim rzeczonemi: dotknięty: gui ah- 
że me fafius ef, Który był przedemną, to іе: 
przed 


przed 
kie [р 
wie o 


wyrok 


[йш 


który 
kę 

N 

nil Św 
g0, b 
7 \ 
ło atzi 
całą zi 
toki; | 
йш U 
tczodk 
wami 


боту 
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przed wieki mię poz ма а], przed wieki wfzyft- 
kie (prawy moie widział, przed wieki łafka- 
wie БЕ zbawienią ACR niepochybnemi 
wyrokami fwoiemi rozporządzał: qui ante mę 
fatins ef; Drugi czas ninieyfzy, czas łafki, w 
którym fłało Пе odkupienie nafze, W którym 
kwiat polny wynikną?, a wonią fwoią napel- 
nil świat cały, byśmy Не ftali dobrą wonią ie- 
go, bonus odor Chrifli; w którym wytryfnę: 
ło zrzddło Domowi Dawida obiecane, a ną 
całą ziemię ożywiaiące {а(К [fwoich dy ało po- 
toki; tego czalu dotyka Jan $. gdy mówi; me; 
dius vefirúm рень, quem vos nefritis, w po- 
fezodku was Й angl, znayduie бе ninie między 
wami Zbawiciel. Trzeci czas przyfzły геп} 
fowy Jana o Chryfłufie rzeczonetni wyrażo» 
ny: qui pofi me venturus ef. Który zamną 


pr” Ta niech mi Бе godzi zożyć fów 
S. Grze A : venit quippe Dominus, 
cum ad erat. Który wiecznoę 


ści pofan awit, aby przyfzedł, który przez na- 


ie (woje w сахве przyfzedł, przyidzię 


“ rodze i 


ieizcze na fad czk „wieka w fzczegulneści ka= 
pofpolicie bywa, nr 


z śmiertelną UHArÓWĘ: 


Żdego; iako 
bie prze 


znać o foL 
gritudinis 
flowa 
w Któż 
rych Йе, zbaw.enie пае dzieie, “W czafig 
przedwiecznyin początek zbawienia nafzego , 
1, 59 
2 Balfuna Przygod: Tom FI, 


жой Йаз efe mortem vicinam 
Papieża S. "Ге trzy суа! 
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to ieft mądrość Bofka przewidzaląca, у wola 
Bofka rozporządzaiąca zbawienie nafze. W 
czafie ninieyfzym frzodek do zbawienia nafze- 
o, to ieft Zbawiciel Jezus pofrzednik, media- 
боғ, między Bogiem у ludźmi. W czafie 
przyfzłym blifko przed śmiercią dokończenię 
zbawienia nafzego, zawifłe od łafki wytrwa- 
mia. Uważaiąc ia czas przedwieczny, wołam 
z Pawłem: (ad Rom:u.v. 13.) О altitudo... Sa- 
jentiæ EF ftientiæ Dei! .». invefligabiles vie ejus.’ 
O głębokości mądrości y wiadomości Bożey!nie- 
dościgłe drogi twoie, to ief wyroki twoie, 
Uważając czas ninieyfzy czas łafki, odzywam 


бе: Laudate Dominum , omnes gentes, ... COn- R 
firmata eft fuper nos mifericordia. (РЈа uć.) | | 
Chwalcie Pana “(су Кіе narody, utwierdzone | | 
miłofierdzie iego nad nami. Uważając czas | 


rzyfzły przed śmiercią, ięczę z pokutuiącym 


Dawidem: (P/al: 50.) Miferere mei Deus... | | A 


Spiritum SanBium tuum ne auferas à me. Lmi- 


lny fię nademną Boże, Ducha twego Świętego | 
w zgonie ofłatecznym. | 


Gdy ia tak rozmyślaniem Prawd wiecznych | 


mie odbieray odemnie 


bawię fig, oto grzefznik według umowy prze- 
{до Niedzielney ftawia mi fię. O grzefznika 
gakeś pożądanie przybył! nigdy nie mogło być 
pomyślnieyfze przybycie twoie, iak w okoli- 
czności takowego rozmyślania mego. Wiefz- 
Że ty, czym ia fię bawię? rozmyślaniem fów 
Jana Swiętcego » uważam w nich przedwie: 
GZNOŚĆ 


«210$ 
czącyc 
we m 


ү 


to tako 
її 
tvier 
być p 
У lak 
0 zą 


koli 
jelz 
16 
wied 
м 
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ezność wiadomości Bofkich y wyroków 'ty- 
czących zbawienia mego, a ta uwaga wzbudza 
«we mnie akt pokory, Uważam w nich czas 
tinieyfzy fłanu айі y odkupienia, a ta uwaga 
udza wemnie akt pociechy y dziękczynie- 
nia. Uważam w nich iefzcze.czas przyfzły, w 
m albo wytrwanie w lalce, albo wWypa. 
lie złafki, ata uwaga przefłrafza mię y 
pobudza do wołania o miłoli-rdzie, Tę taie- 
mnicę ferca mego wiernie ci obiawiam, рг2у= 
łacielem bowiem twoim ieem móy grzefzni. 
ак kocham zbawienie twoie, iak moie. 
Y chociafz wiem dobrze, że ty przyfzedłeś do 


dnie 


mnie z tym umyfłem, abyś poczętą od trzech 
Niedziel rozprawę ze mną czynił, atoli u fie- 
bie pewny iefłem, Że ieżeli ty to moie, z któ- 


rym Пе przed tobą wynurzyłem, rozmyślanie 
na uwagę wezinielz, bez pochyby. te fkutki w 
fercu twoim fprawi, których ia z fzczęściem 
moim doświadczyłem, y pogardziwfzy wy- 
mówką grzechu, grzelznikiem Пе wyznafz, a 
do Boga o miłofierdzie zawołafz: miferere mei 
Deus, е 

Ale przebóg, przebóg Chrześcianie! Cóż fię 
to takowego dzieie? Ja prawd przedwiecznych, 
nieodmiennych, firafzliszych -gczefznikąwi о 
twieram taiemnicę; u fiebie pewny, że maią 
być przekojty wające wolą iego, on fię śmieie, 
y iakby nademną tryumfował, pokazuie. Cóż 
to za przyczyna śmiechu? сгуі w tey okoli» 

12 czności 
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eznoścl nie fłofznie z Salomonem rzekę: (Ес- 
cle :2.v.2.) Rifum reputaut errorem,€J gaudio 
dixi: quid frufira deciperis. Smiech poczyta- 
łem za błąd, a do <efela rzekłein: -co бе dar- 
mo. zwodzifz; taki śmiech ieh wielkim błędem, 
a takowa pociecha fzatańfkim fidłem. Powiedz 
mi grzefzniku: co tu mafz za przyczynę śmie- 
chu y pokazowania tryumfu? Słuchaycie od- 
„powiedzi nigdy nie fpodziewaney , fłuchaycie | 
z wielkim podziwieniem wafzym. Mówi grze- 
fznik : (któżby kropelkę koiaźni Bożey maiący W 
fercu о tym pomyślił?) mówi grzefznik: fłowa 
„Jana od ciebie założone, у twoie tych łów u- 
wagi, którt cię bardzo, jak mòwifz, przefwa za- 
iq, mnie dodaią ferca y przy/parzaią przyczy- 
ny do wymówek grzechów moich, Y niewinność 
moie pokazuią. Rzecz nowa; nie fłyfzana przed 
wieki. Ale wfzakże wiem, że kolumna, która 
lud Bofki z niewoli prowadziła, ta fama Farao- 
na ćimiła. Trąby; które Jubileufz Izraelowi o- | 
głafzały, Jerychońfkie mury na wieczną ruinę 
obaliły. Zbawiciel' Jezus, który iednym zba- 
wienie przynofi, ten fam, iak mówi Ewange- | 
lia, ieft położony па upadek wielu. Chyba tak 
fowa iafne, а zniemi uwagi prawd wie-| 
eznych, które mnie, 


| 


туй! 
a la to 
mówić 
grzech 
mawia 
by wi 
figwz 
ściami 
ру 
ięzyku 
przew. 
Iwoją 
grzelz 
wymó 
któreb 
kuty Ї 


winien 


Moge 

шшс 
śmierc 
ief da 
zalługi 
а nie ' 
ШИ 
li tc 


ba y każdego człowiekajjj Bop 


do ftrachu zkawiennego pobudzićby mialy, nie, o 
| "e 


ciebie famego grzefzniku zatwardzaią, у :29- 
-<chwałlfzym do wymówek grzechu czynią. А} 


елей tak ieft, mówię: zły człowiecze, coś ob-| 
my- 
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myśli? Uważ tę truciznę, którąś z róży zebrał, 
aiato mówię, com ci powiedział z Pawła, у 


- | mówić będę: miewcu/abilis es.: Wymawialës 
. | grzechy twoie oko olicznaściami mieyfca, Wy- 
, A mawiałeś grzechy twoie okolicznościami ofo- 
z | by włalney. Wymawi iay dzifiay, iakoś przed- 


e | fięwziął wy mawiay grzechy twoie okoliczno. 
| ściami czafu przed iwiecznego, ninieyfzego , y 
przyfz łego. M ów iuż, co mafz w myśli: y na 
e | ięzyku: BOG przed wieki m ądrością fwoią 
przewidział wlzyfikie fprawy moie, у wolą 
fwoią rozporządził około nich; więc gdy 
u- || grzefzę ia, niewinien iefiem. Ого? pierw(za 
wy Roeka W czafie ninieyfzymłafk nie mam, 
któreby mię od grzechu ai гутају, у do po- 
kuty przyprowadziły; g gdy grzefzę więc, nie- 
winien ieftem. Otoż druga wymówka, Nie 
mogę fobie zafłużyć u Boga, aby mi według 
fiufzności dana była w czafie przyfzłym przed 
об. Śmiercią łafka oflatecznego wytrwania, która 
in. 160 darem hoyności Bofkiey, a nie fkuikiem 
zafługi; ieżeli śmierć moia będzie w grzechu, 
lanie winien. Otoż trzecia wymówka. Tak 
grzelznik do mnie, a ia do nie go: inexctfabi- 
lis es o homo. poczynam rozprawę na więklzą 
Boga chwałę, wam Chrześcianie na obiaśnie- 
nie, grzelznikowi twardemu na zawlłydzenie. 


Pi Część U | 
| L3 (| | 
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Część I. 
Ak uważam, dzifieyfze grzefznika vymóv- 
ki do tego żinietzaią , aby całą na Bo» 
ga zwaliły winę. Grzefznik chce Пе przez nie 
pokazać niewinnym, świętym, a Boga checo 
pokazać grzefznikiem, winowaycą. Czyliż nie 
wielka Bogu tiafzemu przeto krzywda? iaka 
ten krzywdzi Boga, który mówi, że iefl iakeś 
taietnnica , 
dzieło, którego Bóg działać nie może; iefł ia: 
kies mieyfce na ziemi, na którym Bóg nie ieft 
przytomity ; bo taki człowiek nie przyznaie Bos 
gu wfzech rzeczy wiadomości, nie przyznaie 
«wfzechimocności , nieogtaniczoności ; a tego 
nie przyźńaiąc, twierdzi, że Róg nie іей Bo. 
iem, bo Bóg bez dofkonałości ifłotney fobie 
nie może być Bogiem, ktory ma być; igk mó 
wią Oycowie Swięci, pelagus perfeblionum у 
morzem у zbiorem dófkonałości wfzelakiey. 
Tak równie, ozem bardziey krzywdzi Bo- 
a, który.zwala йа niego winę 'grzechowąj Во 
оп nie przyznaie Bogü, 
aza ifiotna świątobliwość może być przyczyną 


grz 


iftotnie dobry; аға iftotnemu w fżelakiema do~ 
bru może być złość naywiękfza w porządku 
obyczaynym przypifana? Bo on nie przyznaie 
Bogu, ze ieft fprawiedlisży; aza fprawiedliwość 
nay- 


októrey Bóg nie wie; ief jakies ' 


że ieft iflotnie Swięty; | 


echu, przez któty wfzelkie przeklęćtwo 
przychodzi ? Во on nie przyznsie Bogu, że ief | 


wywi 
Кү: 
wielki 
winę 
nie by 
walne 
ШЕЛ 
wda | 
potenti 
że, al 
Wize 
gwiad 
шаш! 
0.) 
nie Во 
Ет 
Deus 
tandi 
zal żle 
{zenia 
(61е: 
итди 
rzecze 
Boże 


KAZANIE 1V. 167 
waywiękfzego karania godne fprawy pochwa- 
lać у za fwoie włafne mieć będzie? Czyliż пів 
wielką Bogu czyni krzywdę, który na niego 
winę zwala? czyliż on niechce tego, aby Bóg 
nie był Bogiem, gdy go z naywipaniallzych 
włalności, z świątobliwości, dobroci, fprawie» 
dliwości odziera? Gdzie twoiego wyroku prae 
wda Jobie $: abfię а Deo impietas, EF ab omni- 
potemte iniqnitas. (Job 34, v. 10.) Uchoway Bo- 
że, aby miała być w Bogu niezbożność, a w 
Wfzechmocnym nieprawość, Gdzie twoię 
łwiadećłtwo Dawidzie; a/łabo. .. €7 videbo, дид» 
niam non Deus volens iniquitatem tu es. (P fal: $ 
v. 5.) Będę fłał przed tobą, у uyrzę; albowiem 
nie Bóg chcący nieprawości: ty iefłeś., Gdzie 
Eklezyafiyku twoia nauka: nemini mandavit 
Deus impiè agere, EF nemini dedit [patium pec» 
candi (Ecchi: 15.0. 2.) Nikomu Bóg nie rofka. 
zał żle czynić, у nie dał żadnemu czafu dla grze- 
fzenia. Gdzie twoie podziwienie Pawle Apo- 
ftole: (ad Rom:9. v.14.) Quid ergo dicemus? 
uwiquid iniquitas apud. Deum? айй. Cóż tedy 
rzeczeiny? izali niefprawiedliwość u Boga? 
Boże uchoway, zgiń, przepadniy takowa my- 
tli, takowa mowo. Wierzę przeto у wyznaię, 
że Bogu nafzemu żadną miarą przyznana, przy» 
pifana nie może być grzechów wina.: A iak to 
mocno wyznmaię, tak przeciwko tobie 'grzefzni. 
ku, nieprzyjaciela świątobliwości, dobroci, fpra- 
wiedliwości Bofkiey, żwawo у śmiało po* 
E4 wfla- 
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wiłaię, który chcąc Пе niewinnym pokazać, 
Boga chcefz uczynić grzefznikiem:. 

Mów iuż, coś bezbożnie па wymówkę 
grzechów w fkażonym umyśle twoim uknoż 
wał. Powtórz ku shańbiehiu twemu, coś iuż 

owiedział ku wzgorfzeniu. Bóg przewidział 
móy grzieh przed wieki, więc zgrzefz 
iadomość iefł mieomylna, więc mufiatem zgrze 
Ју; wola Во/ка pozwoliła tw fzechanocności, 
by mi grzechu pomagała; mogąc iey zabronić; 
mie zabroniła; wolność mi dała; ale coż mi po 
niey, choćbym iey naylepiey używał, ieżedi mig 
w wyrokach fwoich: od liczby przeznaczonijch 
wyłączyła? zgrzefzyć mufzę, y zginąć Coż 
ia. winień grzechu, co wimienem zguby? Rozum 
Bofki w przeyrzenim, wola Bofka w wyrokach 
fwoich mieprzekonńana, mufiałem zprzefzyć, Bóg 
wimien дү єсїї mego, ia nie winien.’ 1, kimże 
to moia rozprawa? z rozumnymńili czło wieś 
kiem, czyli z głupim а zuchwałym błędni: 
ym,czyli herety= 


kiem? z Katolikiemli złośliwy 
ckiey fzkoły uczniem! Rzecz w fłowach. 242 
wikłana, Teologia ротіс(гапа z głuplftwem , 
prawdy Katolickie pomiętz: z błędem, W 
tymże ia zaginatwaniu walczyć z tobą grze* 
fzniku będę; а uciekaiącego W ciemnicy 561 
gać? Nie tak, nie tak; rozbiorę ia ffósrka two- 
ię nie wiedzieć iak powiązane, wniofki iedne- 
go z drugiego пе wiedzieć iak poczynione 
pokażę; co ważą , а ma iawie będzie, co п ÓW 
Pa- 


Pawe tinext 
To pierwłza,c 
mi òy grzech prz 


Жду wniofek? dła teg 
piiańft а, krzywdy, 1 
przypilane, że Bóg Pe G Wieki 
nich wiadomość? y, iak cię 
bi Augulłyn (W kliędze 6. йе civita 
Nec enim ideo homo peccats q dnia illun Di UP 7 
it, fed ideò prawidit 


caturum prævi giia pet- 


catutus ef. Nie dla tego ty grzefz j 
twoie gtzechy przed wieki przewidz : 
Bóg dla tego przewidział przed wiek А 
dobrey woli twoiey w czaiie grze miałeś з 
pewnie gdybyś nie popełniał tych zbr rodni, któ. 
re popełniafz; nigd by ich Bóg nie widział, 
Pomyśl fobie gi że iefleś przyto 


gtaijcym w karty; przy iedńym fiedziiz; у 
dzilz; co fig dziele u niego w kartach, 
dząc myślifz; (iefteś bowiem biegły w tey, iztu- 


ce) њу: ten człowiek рггерѓа, bo żle zadał 
kartę; tak бе dzieje według przewidzenią two- 


iego; przegraie; wirienże ty jelles tey prze- 
егапеу?  Odpowiadafz::nie ieflem winien: 
Wfzakże, nim fię fiało, przewidżiałeś przeg 
57:1 Prawda, mówifz, przewidziałem, ale nie 
dla tego on brżegrał, że ia przewidziałem, ale 
dla tego; że z dobrey woli fwżoiey żle Kartę 24- 
dał; gdyby on źle karty mie zadawał; anibyta 
а 
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ia nie przewidział przegrany, aniby en prze- 
grał. To ty nie winiencś przegrany, а iakże ms 
Bóg być winićn grzechu twego? Przewidział 
Bóg grzechy twoie, prawda, ale nie dla tego ty 
grzelzyfz, że Bóg przewidział grzech twóy 
przyfzły, lecz dla tego przewidział Bóg grze- 
chy twoie przyfzłe, boty z dobrey woli grze- 
{гуё miałeś; inexcufabilis es. 

Mówifz, iako rzekłeś: Bo/ka przedwieczna 


wiadómość nieomylna, moie zaś przewidzenie ' 


omylne; Bóg przewidział micomylnie , więc 
zgrzefzyć mufałem, więc nie winienem. Łno- 
wu ia z Auguftynem ten wniolek (чебу shań- 
bię mówiąc: nie dla tego ty grzefzyfz, że Bog 
przewidział nieomylnie twóy grzech, ale dla 


tego Bóg przewidział nieomylnie twóy grzech, 


łe ty grzefzyfz. Pomyśl fobie, że patrzyfz na 
upadek człowieka przechodzącego, to twoie 
widzenie upadku ieft nieomylne, potrzeba bo- 
wien ieft, aby ten upadal, który upadł; po- 
trzeba ieft, aby to widzenie upadku było wi- 
dzeniem upadku, ieft tedy nieomylne. Winien- 
że ty іеЙеё tego upadku?  Odpowiadafz: nie 
winienem.  Wfzakże nieomylnie go widzifz? 
Prawda, nieomylnie widzę, bo widzę zmyfła- 
mi debrze przyfłofowanemi, ale nie dla tego 
on upada, że ia go nieomylnie widzę, lecz dla 
tego ia go nieomylnie widzę, bo on upada; pe- 
wnie gdyby on nie upadł, iabym upadku iego 
mie-widział nieomylnie. Muf om upadać dla 
te- 


tego, | 

e 
mówił 
mulzę 
oczy. 
winien 
omyln 
Bóg n 
f dzi ni 


grzefz 
mości 
filz gi 
йүп 
ас 
бут, 
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KAZANIE IV. 11 
tego, że ty na niego patrzyfz? Nie; dla tego 
mówifz, upada, że nieofirożnie idzie, ia raczey 
mufzę go widzieć upadaiącego maiąc otwarte 
oczy. Tyto upadku nie winieneś, a iakże Bóg 
winien grzechu twoiego? Widział go Bóg nie- 
ornylnie, lecz nie dla tego ty grzefzyfz, że сіе 
Bóg nieomylnie widział, ale dla tego Bóg wi- 
dzi nieomylnie, bo ty grzefzyfz; gdybyś nie 
grzefzył, nie byłoby tey nieomylney wiado- 
mości w Bogu о grzechu twoim; ту niemi- 
filz grzefzyć, bo z dobrey woli twoiey grze- 
fzyfz nie z przymiilzoney woli; ale Bóg mufi 
grzech бу widzieć, bo ief wlzyliko widzą- 
cym, y ta ieft iftota iego: ineccufabiliv es. 
Idziefz.daley: Во/кі Jam rozum przeibidza” 
sąty mie byłby winien grzechu, ależ bo wola Bo» 
Jka wyroków przedwiecznych Matka chce grze- 
chu możego ; więc ia nie wihieńem, Bog winiet. 
Być to nie może, żeby wola Bofka chciała 
grzechi, bo wola Bofka chce zbawienia twe- 
go, iako mówi Paweł; niechce Bóg ńiepta- 
wości twoiey, iako mówi Dawid: wow Deus 
volens iniquitatem, potswarż na Boga kładziefz, 
abyś бе fam oczyścik Mówilz: gdyby Bóg nie- 
chciał grzechu mego, a zacoż pofłanowił, aby 
wfzechmocność iego pomagała mi do grze- 
chu? W nim bowiem żviemy', tchniemy у 
rufzamy бе, iak mówi Paweł. Błąd wielki, że 
Bóg chce w(zechimocnością fwoią. pomagać 
do grzechu; ten tylko chce pomagać y poma- 


+ga 
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ga do grzechu, ktory z upodo obaniem, 7 ocho- 
tą, z fkłonnością, rofkaz albo radę daie, albo 
{у fwoiey przykłada do grzechu. Prawda to 
grzelzniku, że Bog wfzechmocności fwoicy 
pozw zala, do czynienia, chce, abyś iey używał 
do cnoty, nie rank gdy iey używafz йо 


chu; ale o iak boleie па to, iak Пе żali: (Ifo ie 
43.v. żą.) fervire me fecifli in póccatis. Uczy- 


niłeś, abym ci Hużył w grzechach twoich, któ- 
ry miałem pomagać do zbawienia; 
na wolą Вока zwalifz winę? Ру fobie, że 
Król pozwolił miecza włafnego żołnierzowi 
fwemu do używania, ТАЕ koniec, aby 
tym mieczem nieprzyiac iela płalzał. Zołnierz 
mieczem pozw olonym fobie do używania, fa- 
mego fiebie zabiia. Winienże Król tego zabóya 
nwa? nie winien, odpowiadalz; w izakże dał 
miecza włafnego żołnierzowi? prawda, dał, 
ale żęby nim nieprzyiaciela, a nie fiebie żabi- 
ial; że бебе famegó zabiia; to fię Królowi nie 
podoba, na to Król boleie. Tymci mieczem 
Курес chimocność Бока Н iak mówi Dawid: 
(PJ П: 62.) śbunt:in inferiora tere; tradeńtur 
in manus gladii. Póydą w podziemne lochy, 
oddani będą w ręce miecza, to ieft w ręce 
wfzechmocności ; mowa o dufzach сіегрізь 
eych. Pozwala ci Bóg w fzechmocności fwoiey 
do używania, ale zamierza, żebyś nią wfpomo* 
żony zwyciężał nieprzyiaciela dufzy twoiey; 
ieżeli ty miecza tego zażywafz ma zabicie fiebie 
fame- 


iakże ty í 


famegc 
Bóg n 
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KAZANIE IV. #73 
fameg go, maige od nity Gle, gr rzčeh popełni aiz, 
rzęto nic nig 


Bóg na to boleie, ża li fi 
inexcufa- 


winien grzechu, ale ty lam winien, 


:e Nie- 
та тат 
ап 


tówiż а aley : 


bać, przefzkać 
mi. w ten czar w fzechinocnofti | oiey, a ia 
mie maige р: krzepienia od tku н 
dzidlności,: mie mogłbym dzia że tego nie 
chce grzechu mego. Prawda to grzes 
fzniku , że Bóg m ógib у W ten czas umknąć 
wfzechimocności fwoiey, gdy malz ią do grze- 
chu używać, ale ponie uczynił przedwie- 
спу wyrok o zachowa woli 
twoiey, według owego wyroku: położył przed 
tobą ogień у wodę, do czes jo cheefz, rękę two- 
ię ściągniy. Już nie może amykać wzechmo- 
cności fwoiey, bo tym famym fkróciłby wol- 
ność woli twoiey, bo nie mógłbyś tego czynić, 
coby ci lubo było; a wyrok Bofki niemiałby 
{wego (коки, Nie możelzi iednak przeto zga- 
riiać na Boga grzechu twego. Jako. w w Króle: 
ftwach wo пус h, Królowie nie mogą fobie 
gwałtownie polępow ać, zagradzając drogę 
wolnemu narodowi do wfz elkiego wykrocze- 
nia; wfzakże gdy kto żle używa wolności, złość 
jego nie ma być przyczytana Królo:n, którzy 
przefłępaiki karzą, ale famemu wykraczające- 
mu? 


xuni 


niu wolności 
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mu? Mówifz daley: Tym famym Bóg chciał | fe pok 


grzechu mego, że mi dał wolność do grzechu, | @ y ki 
lecz gdybym wolney woli nie miał, nigdybym Syna Bi 
nie grzefzył. Pytam cię grzelzniku: czyli ty ie- przylze 
ftes fynem wolności złotey, у mafz honor fzla- wolnoś 
chećtwa? takim cię być rozumiem. Powiedz. | Pewnie 
że mi, gdyby kto (żle bardzo złotey wolności cego, b 
zażywizy, bo na cięlzkie kryminały ) fundato- ninieyf 
rów wolności Polfkiey, ftanowicielów praw zwifka 
przyzwoitych wolnemu narodowi przeklinał, by lud 
mówiąc: bodayby z piekła nie wyzrzeli, któ. | ziemi 
rzy doPolfki wolność wprowadzili; oni winni, gdyby 
bo gdyby nie oni, tedybym tak źle nie uży. | gdyby 
wał wolności. Cobyś na to fynu złotey wolno- | dawca 


ści mówił? Azażbyś nie rzekł: milcz wyrod- 
ku Matki wolney OQyczyzny; wolność w Pol- 


{сте do pomnożenia publicznych zafług дапа, | ninc 
a nie do fwyxwoli; żeś iey na (wywolą zażył, | йш 
fundatorowie wolności nie winni, tyś fam fo- | feyz 
bie wiaien. Otóż cobyś ty temu bluźniercy | ta, ie 
wolności Polfkiey odpowiedział, to ia tobie | tion, 
grzefzniku błuźnierco wolności ludzkiey mó- || winien, 
wię: Bóg nie winien, który wolność daie, bo | rozin 
ta wolność dana ieft dla zafługi nieba; ale ty || іе, 
winieneś, który wolnośri pozwoloney źle za. || 6 uż 
żywafz. O iakie fzaleńftwo na wolność od Bo- | 5 
ga daną utyfkiwać! Gdyby człowiek wolnosci || ma, 
nie miał, a iakżeby бе pokazało panowanie Bo- || chuh 
fkie owego fzczęgulniey(zego rządu,iak mówi | | będę; 


Auguftyn, nad fercami ludzkierpi? a iakżeby | byie 
fię 


KAZANIE ЈИ, 175 
Ќе pokazała (prawiedliwość Bofka nagradzai$- 
са у karząca? Pewnieby nie było Wcielenia 
Syna Bofkiegó, który po to е па świat 
przyfzedł, aby zginionych przez Ме zażytą 

wolność ratował na wolność Sim w Bofkich. 
Pewnieby nie było nazwifka Kościoła woiuią- 
cego, bo Żadneyby człowiek z nieprzytaciołmi 
ninieyfzemi nie miał woyny. Nie byłoby па. 
zwifka Kościoła Fryuimfuiącego, bo 2 czegoż- 
by ludzie tryumfo wali A PIO gdyby na 
ziemi nie zwyciężali? zaś nie zw yciężaliby, 
BURY nie było woyny; nie byłoby woyny, 
gdy yby nie było wolności, Milcz grzelzniku, 
dawca wolności nie winien, tyś winien, йих- 
cufabilir es. 

Rzeczefz ofłatecznie: fa nie winien, Bóg wi- 
niem: choćbym ia naylepiey wohiości użyjtwał, tegeh 
ieflem cd Boga przeznaczony na zgubę? Zgrze- 
Sze у zginę. Choćhym naygorżey wolności užij- 
wał, ieżeli mię Bóg przeznaczył do uieba? zba- 
wion będę ; od Boga to wfzyfiko zawifio, ia mie 
winien, Bóg winien. О złośliwy błędniku! a 
rozumnażby była mowa chorego ńniebelpie- 
cznie, gdyby on tak mówił: -mam wolność 
do zażycia lekar(l wa, ale choćbym zażywał le- 
Каса, ieżeli mię Bóg przeznaczył, abym u- 
marl, umrę; a ieżeli przeznaczył, abym żył, 
choćbym żadnego lekarfitwa nie zażywał, żyć 
będę; od Boga to wfzyfiko zawifło, Rozumnażł 
by iefzcze mowa była tego, który truciznę pije, 
y mó- 
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fain dobrowolnie, albo: pr 


mówi: mam wolność, abym wypił truciznę; 
11 Bóg naznaczył, abym umarł teraz, choć- 
nie pił tracizny, umrę; ieżeli zaś nazna- 


n iefzcze nie umierał, choć wwypiię 


ie umrę; od Boga to wlzylłko zawi- 
vznać mubfz rad nie rad, że tak ten, 
muż to? Mò- 
> lekarftwa. za- 


ICH 


1 1 
en Daf zoby by (4 


jr ryciznę pii actu- 

fa Pytani dz ley: 
fama prawda, Że 

s prz еге, ale pierwey 
rzewid ¿lze życie pod zakła- 
m I " warunków ieżeli, człowiek 
cześnie -leks em chorobie zabieży, ieżeli 


zabdyftwo, albo 


orzez trucizoę nie odbierze fobie życia; ponie- 
svaz zaś ieden z tych odrżuciłby lekarftszo , 
drugiby pił.traciznę, próżnoby Йе więć prze-| 

iali, famiby fobie 


edzia, tak ieft a 


i ZĘ 
niem Bofkim wyma 


Jobrześ ‹ odpi W 
1 


Ale ta odpowiedz uwoia іе prze- 
zeniem twoim. - Przewi- 
ie, ale-pod tym zakła- 
edi, ferva mandata, 
ść do 2 


nie inal 


dział Bóg zba wienie t 
dem: f z ad vitam 

(Matth: 0.17:) Jeżeli сһсеі2 wí 
syota он, choway przy kazania. Prze- 
c nie zd- 


widział potępienie, ale pierwey widz 
chowanie przykazań fwoich ; pofzło daley 
przeząaczenie e albo odrzucenie; ale to odrzu- 

cenie 
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KAZANIE 1V. 177 
ng f cenie nie winno zguby twoiey, fameś fobie 
4. f winien; żeś wolności daney na zgubę zażył. 

Perditio tua 1fradl (Ofer G. v. 9.) twola zgu: 
; | ba Izraelu, to ich, ty fam przyczyną ielłeś grze- 
woley, Bóg nie winien. A gdyż 
fię tak rzeczy maią, mówię po raz z Pawłem 
Apoftołew: intxcufabilir es, bez wymówki 
a. | człowiecze iefleś; chcę to famo mówić po dru- 


gi raz, ale; 
Część II. 


leryey połóż mi wymówkę drugą grzefzni- 

ku, wymówkę wziętą z czafu nihieyfzego, 
który iefł czafem łafki, czafem odkupienia, cza- 
fem przylennym, miłościwym, zbawiennym: 
bo | tempus acceptabile, dies falutis. (2. Cor: 6, v.2.) 
Jakoś zachwale gadał, daiąc wymówkę wzię- 
ко, tą z czalu przedwiecznego, tak mów zuchwa: 
te | «le, że w czafie łafki nie mafz łafki, któraby cię 
в! od grzechu zachowała, któraby cię do pokuty 
ft a przyprowadziła, a zatym wnoś: ia nie winie. 
nem, że grzelzę; nie winienem, że ріп; łafki 
nie mam, a bez łafki nic nie mogę. Grubo bardzo 
grzelzniku błądzifz, gdy mówifz, że w fłanie 
łafki nie mafz łafki, a od czegoż nazwifko fła- 
nu айн, ieżeli nie od Bofkicy łafki razem ze 
krwią Chryfufową na świat cały obficie wy- 
laney?  Dwoiakie fa grzefzniku łafki Bofkie, 


ji 
vi- | chu y zguby 


M trzne ; 
X. Balfama Przygod: Tom VT. 


iedne zewnętrzne, drygie ferdeczńe, wewnę* « 


1 
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trzne; iakichże ty-łafk nie maíz? Mówifz: ze- 
wnętrznych. „О błędzie.oczywifły!: ktoż үпау- 
proltfzy otym nie wie, że Chryftus nas odku- 
pił, że Kościół Swięty ma zafługi'Chryftufa Pa- 
na w fkarbie fwoim; kto nie wie, że mamy 
Sakramenta, mamy Swiętych przykłady, ofiary, | 
nauki, Kazania, cuda?. a te wlzyfikie (а lafkami 
Bofkiemi zewnętrznemi. Mówifz: wiem'o ła- 
fkach zewnętrznych; które fą wfzyfikim lu- 
dziom pofpolite;' ale powiadam, że łąfk wes 
wnętrznych nadprzyrodzonych nie mam, któ. 
re zależą na obiaśnieniach rozumu mego, па 
zagrzaniu woli do czynienia dobrego, a na u- 
nikaniu złego. Еа: wielki, grzefzniku, żebyś 
łafk nadprzyrodzonych nie miał; ale bądź to, 
acz nie pozwalam, żebyś nie miał; czyliż famo 
światło przyrodzone. rozuinowi nie miałoby 
cię utrzymać od grzechu cięfzkiego śmiertelne- 
go? Natchnienie wrodzone utrzymuie niero- | © 
zumne bydle, aby fię na iawne niebefpieczeń- | 
fwo upadku nie udawało; a ciebie światło ro- 
gumu przyrodzone nie mialoby utrzymać od 
tego, abyś przez grzech śmiertelny w otchłań 
piekielną nie upadał?  Rozumiy, co mówię; 
nie mówię ia tego, Że ty z famyim obiaśnie- | 
niem przyrodzonym , możefz uczynić godną 
zafługę nieba, Że możelz uczynić zbawieńne 
zwycięftwo pokuly; nie mówię tego, choway 
Boże, bo do tego trzeba obiaśnienia nadprzy- 


no 


‹ . TZne 
rodzonego rozumu, iako naucza Święte Con. |." 
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Trydenfkie, Kmieć nie urodzi Króle- 
wica, tak światło przyrodzone nie urodzi д218- 
ła nadprzyrodzonego, godnego Króleftwą nie- 
biefkiego; trzeba da tego, Spirits 5ай illu- 
A póz m, łafki nadprzyrodzoney, Ale to mó- 
wię grzefzniku, że famo światło rozumowi 
yrodzone miałoby cię utrzymeć od grzechu 
rtelmego, ktory jelt fprawą famey fkażo- 
natóry, iak mówi Pawel: (Eph: 2.0.3.) an 
i Wfzakże malz, mafz łafki nad- 

dzone, nie tylko prowadzase do działa- 
wiennego, ale też odwodzące od złego$ 
: fole m fuum facit oriri fuper bo- 
КОИ b 45.) Czyni to, aby 
e iego (to iefł łafki obiaśniaiące) wfchor 
dziło nad dobretni у złemi? wfzakże żadne- 
go nie malz, ‚ któregoby nie dofzło ciepło tē- 
go Пойса: nec ef, qui fe abftondat a calore e- 
gee. (Pfal:i8. v. 7.) W zę łafki zewnetrzne 
nie próżnuią, о Koi ię rzekło, aich urząd 
ТЕЙ, aby w fercach dzka albo działaniem 
twoim, albo okolicznością (woią łafki wewnę- 
frzne са rodzone fprawowały? W fzakże 
ty fan orzelzniky doznaiefz, że tyfiąckrotnie 
пс hnienia do poktity,. alakże ty śmiefz 


eilun 


 — 


malz 


? е że w fłanie łafki nie malz łafki, ро» 
Ane тау + 
| Mieważ to natchnienie іей łafką? 
way Rzeczefz: bądź to, że mam łafki 


zewne- 
1 trzne y wewnętrzne, ale nie mam takich ł-fk, 
| iakię mieli Swięci. Gdybym miał taką łąfię, ia> 
n M 2 ką 
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ką Magdalena, iaką Piotr S., iaką Dyfimas, pe- 
wniebym pokutował za grzechy; że takich łafk 
nie mam, nie mogę fię zdobyć na pokutę. Q 
iak бе wielka profłota twoia w rzeczach zba- 
wiennych grzelzniku pokazuje! Cóż to tu do 
nawrócenia twego więkfza alboli mnieyfza ła- 
fka, alboli nie taka łafka fłuży? na to powinie- 
neś patrzać, Że każda łafka ieft dofłateczna do 
zbawienia, byleś ty chciał fię iey chwycić, y 
{pólem działać. Aza nie było takich grzefzni- 
ków, którzy z Świętemi rowne łafki mieli, a 
przecie zginęli? Pokazuie fię nam tego dowód 
na górze Kalwaryifkiey.  Wifiał tam w po- 
frzodku na krzyżu Jezus Chryfius, 2 jedney 
{rony Dyfmas Łotr dobry, 2 drugiey году 
zły; y ten гу ten zgrzefzył, y ten y ten wi- 
nien był piekła, y ten y ten zarówno patrzeli 
na mękę Pana, zarówno widzieli cuda, które 
fię działy; zarówno fiuchali tów ofłatecznych, 
które ha krzyżu Jezus mówił; w równi mię- 
dzy oboygiem ftal krzyż Jezufa, ап! tego, апі 
tego bliżey; za obudwu Chryfłus Бе modlił, 
za obudwu krwawą ofiarę czynił; ieden Swię- 
ty, drugi przeklęty. Czemuż? równe łafki by- 
By? ale ieden fię chwycił łafki, a drugi pogar- 
dził łafką. Na tym fundamencie Augufłyn $. 
w kfiędze 12. de civitate naucza; niech będzie 
dwóch mężów równego młodego wieku, ró: 
wnego we krwi pomiarkowania , równego 
ćwiczenia rozmyślnego, równego obiaśnienia 
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KAZANIE IV. Iĝi 
Ducha Przenayświętfzego: niech im idącym 
białogłowa urodziwa drogę zaydzie, niech na 
nię obydwa weyrzą. ieden w tey równości 
zginąć może, drugi zwycięiłwo otrzymać mo- 
że. Czemu? bo ieden pogerdziwfzy łafką, póy- 
dzie za pokufą, y przyzwoli, y zginie; drugi 
pogardziwfzy grzechem wlzetecznym, chwyci 
fię łafki, y wygra. Aza iefzcze nie było takich 
grzefzników, którzy daleko więkfze łafki Bo- 
{ше mieli, a niżeli Swięci fprawiedliwi? a 
przecie oni 2 łafkami więkfzemi zginęli, gdy 
| inni z mnieyfzemi, Swiętemi zofłali. Zgrzefzył 
| Farao, zgrzefzył Dawid. Czego Bóg nie czynił, 
aby nawrócił Faraona? wiecie wiadomi pifma 
świętego; a iednak nie nawrócił fię. Dawida 
napominał tylko do pokuty, y Dawid wnet 
pokutował. Zgrzefzył Ezechiafz y Jeroboam: 
Ezechiafzowi dofyć był ieden Prorok ku zwy- 
ciężeniu ferca iego, Jeroboamowi wielu nie po- 
radziło. Zgrzefzył Piotr у Judafz; ‘Piotra na- 
wrócił Jezus weyrzeniem nań, Judafz na mi- 
łościwe całowania Jezufoye kamieniał. Cóż 
za przyczyna? bo ci acz więkfze łafki mieli, ale 
fię ich chwycić niechcieli; ci mnieyfze, chwy- 
cili fię, у Swiętemi zofłali. Próżno grzefzniku 
wymawiafz grzechy fwoie zwalaiąc na Boga 
winę: Bóg mi nie dał takich łafk, iakie mieli 
Swięci; fatz wielki, wielu Swiętemi zofłało z 
takiemi łafkami, iakie ty mafz. Owfzem ie- 
fzcze z mnieyfzemi łafkami; że chcieli, żywota 
M3 wie- 
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wiecznego doftąpili.. Nie na takość, iakość, wiel: | 6 co ch 
kość łafki mafz patrzać, ale na dofłatęczność, że | że taka 
таа(ка, którą malz; ieft dofłateczna da+zba- | wić Bò 
wienia, а możefz być pokutnikiem. у Świętym. | pewne 

Rzeczefz: ależ bo ia nie. mowię tu oiakości, | powiad 
takkość, równości nierówności łafki,ale mówdę | muż mi 
o fkuteczności; na (б fig агле, że mi Bóg nie | winien. 
daie łafk fkutecznych do pokuty y naw rócenia | fprawa. 
kniemu. 1, Cale nie wiem grzelżniku, co rozu- Pin 
miefz przez fkuteczność łatki. U mnie żadney $ nie ma. 
a żadney nie malz gakiey łafki, któraby z ilo | taką ef 
ty fwoiey. у z fiebie (атеў f(kuteczaą była, ta | zbawić 
ief tylko fkuteczna lafka, kiórey бе. ty dobro- | (0050 
wolnie chwycifż; gdy fię z iedney firony *ła- na Bog 


fka Bofka, z drugiey Йгопу wola (хоїа dzia- 
łaiąca złalką z niydą, już iefi fkuteczna lalka „| 
Mówi Pawel: lafka Bofka nie była próżna ме 


mnie, to ieft byłą (kutęczńa; czemu? bo; но e= Ё tey wi 
N | | 

үг 

И 

ты 

а fig teo 


niligmy działanie. Jako żadna zieipia nie iet żebym 
przez (ię (ате fkuteczna do rodzenia pfzenicy,| fle 
ale ta, która zafiana pfzenicą ; iako żadne lekar= | niech 
fwo nie ieft z fiebie (kuteczne tylko te, której Ról: 
{ей} zażyte; tak żadna Јака z fiebie famey 7 i- | {шу 
floty fswoiey nie ieft fkuteczna do zbawienne- || gi; , 
go działania, tylko ta, ktorey fię chwyci wola, 4 i 
y dobrowolnie z nią wefpół działa: gratia | siti 
Dei mecum. Spytafz бе grzefzniku: bo wiem, | 
» ө сө 
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ө со chcefz mię pytać;! fpytafz grzefzntku: jef 
Że taka łafka w fkarbie łafk Bofkich ,, o którey 
wie Bog niepochybnie, że gdyby mi 19 dał, za- 
pewne'dobrowolnie iey chwyciłbym Пе? Od- 
powiadam: ief y mie iedna. Zawłołafz: a cze- 
muż mi iey Вор nie daie? Вор winien, ia nie 
rinien. , Nie tak śmiało grzefzniku; z Panem 
fprawa. Còżeś to ty względem Pana mego? 
Pan' móy Bog тобу, a podobnego fobie nikogo 
nie ma. Pan іе. wólno.mu dać albo чака, albo 
taką 11е; dofyć, że ci zaswfze dofłateczną da 
zbawienia daie, z którąbyś mógł, byleś chciał, 
dofląpić zbawienia, A zatym nigdy nie możefz 
na Boga źwalać winy. Tak cię w tym oftate- 
cznie zbiiam. . Poddzny Króla Przewifiił, fpu- 


fzczony za to do glębokiey wieży; chcąc Пг 
nim. roźkązuie fpuścić do 


Król zmiłować 


„tey wieży fznur konopny mocny, za którego 


ść na wolność. 


chwycenieni һе mógłby wy! 
Więzień zuchwały mówi: niechce, nie chwycę 

fię tego konopnego fznuru;. ieżeli chce Król, 

żebym wyfzedł ztego więzienia, niech przy- 

{zle fznur iedwabny. tego fig chwycę, innego 

niechcę, Dadzą znać Królowi о tym, rzecze 
Rról: nie każę dawać iedwabnego fznuru, 
fznur Коворпу iet zgodny do uwolnienia ie=. 
gó; chce, niech fię go chwyci; niechce, niech 
w więzieniu zgniie. Niechciał lię chwycić wię- 
zień, od nędzy był poźarty iedz mi grze- 
fzniku, czyli winien Król zguby tego człowie- 
M4 ka, 
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ka, że nie dał mu tego fznuru, o którym wic- 
dział, żeby бе był go chwycił? Odpowiadałz: 
Król nie winien, ale poddany zuchwały fam 
fobie winien, że Йе nie chwycił fznuru kono- 
pnego, który był zgodny doflateczny do wy- 
ciągnienia іеро, Dobrześ ofądził. Ого? ia we- 
dług tego, iakoś odpowiedział, mówię da cie- 
bie: zuchwale mówifz, źle mówilz, że Bóg wi- 
nien, gdyż mi tey łafki nie dale, o ktbrey wie, 


żebym fig iey chwycił; dofyć mafz, że ci taką: 


zawyfze daie, która іе dofłateczna, aby cię Wy- 
ciągnęła z otchłani piekielney , byles (6 iey 


chwycił; że tą pogardzafz , a inney zuchwale | 


бе napierafz, у w tym ginielz, Bog nie wi- 
nien, ale ty fam fobie winien: inexcufabilis es 


o homo. 
Część III. 


Uż iuż do refzty, a trzecią Xżymówkę, któ» 
rą wyczerpnąłeś z przyłzłego czalu, prze- 


kładay ww prędcę, bo iuż czas upływa. Мое! | 
y рЕ®асе;› psy 


lafka ofłateczna, która człowieka w ofłatnim 
zgonie iego utrzymtiie w poświęceniu dufzy, ӯ 
która pokufę blifką przed-śmiertelną ofłate- 
cznie zwycięża, broniąc człowieka, by Śmierć 
iego nie była w grzech, nie podpada pod za- 
fluge, choćbym ią chciał wyfłużyć fobie, condi- 
gne, według fłufzności, nie mogę; ieżeli tedy w 
poświęceniu dufzy: nie wytrwam, ieżeli śmierć 
moia będzie w grzechu, ia nie winien. Pra- 
w zi- 


wdziw 
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wdziwąś rzecz powiedział, ale o iak niero- 
zumny uczyniłeś. z' niey wniofek! Prawda 
wielka, że ofłateczney wytrwania łafki, К:бга 
nas w poświęceniu dufzy utrzymuie, y od 
czarta zwycięfko w ofłatnim momencie broni, 
wyfużyć fobie de condigno, według flulzno- 
ści nie inożefz, bo tęłafkę Pan Bóg famemu 
miłofierdziu lwoiemu у hoyności zachował; 
Żadnemu człowiekowi nie daie iey iak nagro- 
де z (prawiedliwości, ale iak iałmużnę z hoy- 
ności. Przyczyna tego, bo wolno Panu Bogu 
nie wyznaczać ofłatniey łatki w nagrodę za- 
fugi, iako ziemfcy Panowie, gdy 2 fiugami 
fwemi umowę czynią, prócz wyznaczoney 24- 
flugi ich nagrody, 2 „fławuią hoyności fwo- 
iey pewoe podaruńki, które nie wedłttg fu- 
fzności, ale według dobrey woli woiey (14. 
gom, mianowicie flofuigcym Пе fzczegulńiey 
da ufług fwojch, świadczyć zwykli, "Fak Pan 
Bog nalz wyznsczywizy w nagrodę  fiugom 
fwoim wieczną chwałę, y pomnożenia nad- 
przyrodzonych darów, hoyności fwoiey y mi- 
łofierdziu zachował ofłateczną łafkę wytrwa- 
nia; y Że tak'uczynił,, zgoda iefł wlzyfikich 
Teologów na tych Pfalmifty fłowach zafadzo- 
na, (P fol: 67. 0.21.) Deus nofłer, Deus falvos 
faciendi, EF Domini Domini exitus mortis. Bóg 
nafz, Bóg zbawwiaiący, у Pańfkie Pańfkie wyi» 
ście z śmierci, to ieft, ofłateczna przy śmierci 
łafka od lainego uniłofierdzia Bofkiego zawifła, 


Mo- 
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Mogłoby fię па to famo wielemieyfc w lifiach 
S. Pawła pokazać, mianowicie w liście da 
Rzymian, ale nie mafz czafu. Dobrze ted 
zniku mówifz, że nie możefz fobie wyfłu: 
wcćdług fprawiedliwey fłufzności ofłate- 
ezney wytrwania łalki, bo nie іе ona wyzna: 
тойа za nagrodę. > Ale,żlę bardzo wnofifz, 
więc gdy ia w grzechu umieram, nie winien 
jelłem. Bo ebociafz ty nie одер fobie wy- 
fłużyć al łafki, ale'ig infzym fpofo- 
ben» fkutecza а mać możefz, 

Dwoiski itelt fposób fknteczny do iey o- 
trzymania,  Pierwfzy w fłowach Auguftyna, 


kióre flłowa Ovcowie * w Trydencie zgroma- 
dzeni w yażaigc w toż Concilium wpi- 
{ап у tmpoffibilia nom jubet, fed juben= 


do monet, aut facere, quod poffis, aut petere, 
Bóg m epodobnych rzeczy пів 
przykazuie, ale rozkazu ас albo napomina, że- 
byś to czynił, co możefz, a о 2еђуѕ O to profił, 
тун Otóż pierwlzy fposób; nie 
 dafki ofłateczney wyfłużyć? mafz o nię 
бут albo częfło profić. Jako żebrak, nie 
mogący wyfłużyć fobie wyżywienia, ieżeli 
pr Эбы „U daj miłofierdzia, iałmużną 6, wyży- 
wi; tk ty, gdy nie możelz wyfłużyć ofłate- 
czney łafki, wyżebrać іа u Boga możefz, który 
ieft naymiłofiernieyfzy, у rad.gdy go о to profie- 
пуу; prolić йе każe, profzącym zwłafzcza o po- 
wzeby zbawienne wfzyfiko uczynić: obiecuie: 
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(Sioanith.v. 24.)  Putite, EJ actipietis. Proście а 
weżmiecie; kołataycie , a.otworzono wam be- 
dzie, Dla tego byli tacy ludzie, którzy mięfą- 
czne, tygodniowe nabożeńfłwo mieli, profząc 
Вора о łafkę oflateczną. Radbym, żeby. to 
wizyfcy czynili: jnbendo monet petere, quod 
non pofjis. Drugi fposòb fkuteczny do ofig- 
gnienia ofłateczney Тай -w tym „przyfłowiu 
proflym ale wielce prawdziwym, u ducho- 
wnych Oyców wziętym wyrażony: qnalis 
vita, fazi ata; iakie życie, taki komiec. Którzy 
dobre cnotliwe prowadzą życie, a chociafz u- 
padną z ułomności, wnet lię do pokuty biorą, 
у fisikuią w poprzyie, ci pofpolicie koniec 
fzczęśliwy maią. Bóg йе гаі niemi lituie, a w 
ofłatnim "momencie broniich od upadku. ivi- 
że Бете, riemini bene, mówi Augultyn, żyicie 
dobrze, a umrzecie dobrze... Przeciwwyim fpo- 
fobem, którzy złe zawfze prowadzą życiey jo- 
kutować wcześnie niechcą, ale na ofłatnią go- 
dzinę odwołują fię z ufprawiedliwieniem, ci 


pofpolicie ftaig fie niegodnemi oflateczney la- 
fki, śmierć ich pofpolicie bywa w grzechu. 
Przeto z Ducha Bożego Hieronim umieraiący, 
zwoławizy ucznie fwoie przed. fkonańiem, 
rzekł do nich, iako świadczy Eulebius w liście 
do Damafa Papieża: vix de centum millibus һо- 
minum unus quorum fempet mala vita fuit, me- 
retur a Deo indulgentiam. Ledwo ze fla tyfię- 
cy ludzi, których złe гасе życie było, ieder 
ich, 
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ief}, Ara dofłąpił odpufzczenia przy śmierci. 
Ba mi błądzi к błądzifz grzefzniku, który fo: 
bie wnólifz: nie mogę wyfłużyć ofłatecznęy 
łafki, więc nie winienem, że w grzechu uniie- 
ram. Winieneś, bo mógłeś ia u Boga wyże- 
brać częlłą prożbą, a nie profiłeś; mógłeś do- 
brym życiem ufpofobić бе. do: otrzyniania iey, 
a ty złe, n'eczyfłości, piiańtts a, kr dy, 2а- 
wziętości pełne prowadziłeś życie; winieneś, 


winien; Вор nie winien. Fnexcufabilir es 0 ho- 
wo! bez wymówki ielleś względem czatu 
prz edwiecznego, bez wyn ówki w zględe am eza- 


fu ninieylzegó, bez wymówki wz 


nexcufabi- 


©0265 winien Boże grzefznikowi! Przed- 
«wieczna mądrość ttyoia prze widzi grzechy, ale 
nie przymufża do nich; przewidzi niechybnie, 
bo атша poznawać, co Пе dzieie, ale grze- 
fznik winign, że бе tak dzieje. Cóżeś winien 
Boże! «Йа twoia nie broniła grzefzniko- 
wi wfzechimocności, ale grzechem fię brzy- 
dzi; nie przefzkadza gwałtownie do grze- 
єбїї, bo Wolność ТРАЕ zacho%wuie, а wolno- 
ści zofławia zaflugę nieba. Odrzuca od nieba 
grzefznika, ale tego tylko, który бе laie dobro- 
wolnie ńiegodnyth дА Cożeś Boże winien 
grzefznikowi! ma od ciebie łafki у zewnętrz- 
ne y wewnętrzne, тпа айа takie, iakie Swięci 
mieli; ma iefzcze Её łafki, a niżeli Swięci 
mie- 
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i | mieli. Chce łafk fkurecznych, a fkutecznemi 
j. uczynić ich niechce, acz inoże; chce takiey ła- 
ү | fki, o którey ty wielz, żeby chwycił йе iey, 
б; gdyby mu dapa była; atałafka, którą mu da- 
A iefż, takąby była, g lyby йе iey chciał chwycić, 


Cóżeś Boże winien grzefznikow:! że on w o- 
fłainim umrze grzec chu? Mówi: nie mógłęm fo- 
bie wyfłużyć łafki olłateczney ; 21е mógł wy- 
żebrać, ale mógł fię do niey życiem dobrym 
ufpofobić, Móy Boże! Wierzę y wyznaię, żeś 
nie winien. O gdybyś zakainieniały. grzefzniku 
to uznal, a Boga ШӨ wego od cłebie ty- 
lekroć fporwarzonego dzifiay prze profil! 
i | Wfzakże mi Пе upieralz, icfzcże бе odwołuiefz? 
| dobrze, dobrze; ale pamiętay, że gdy iefzcze 
raz rzekę z Pawłem S. inexcufabilis es, у do- 
wiodę tego, nic iuż nie zofłanie, tylko te dwie 
rzeczy, na które mi przyzwolić, czwarty ty- 
dzień temu, niechciałeś; ant infernus, aut pæ- 
mitentia, albo piekło, albo pok uta ae 


tą "ух гү 
ГЛ, 
| COW, WNE V Маи МАН Маи МА КАН е О 


КАДАМ 


я па Niedzielę 4. Adwentu. 

o | Grzefznik nie ma wymówki grzechu 
п fwego, I. że trudna pokuta, 11. źe {тийп 
te dobre życie, ІН. że trudne wytrwanie 
cd w dobrym 

cit 


| Vinit in omnem regionem or danis, pradi. 
cans 
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cans bapttfnum pamitentie. Luc: 3. 
6 

2 у Jan Przefłaniec Chcyfłufa Pana, do- 
3 2001 pelniwfzy czalu Bogomyślności SEEE T 

ЁЎ niczey, przyfzedł do.wlzylikiey krainy 
leżacey nad rzeką Jordanem, atam, iak nalezalo 
na риса кор Apoftoła Папи łafki, gorliwie 
чи (суі grzefznikom zapowiadał pokutę. 
Summaryulż czyli krótkie zebranie Kazania ie- - 
go było, јако czytamy w tymże rozdziale. 
Bacite...fruślus dignos peniteniie, czyńcie go- 
dne owoce pokuty; y ku pobudce czynienia 
tych owoców, cztery przyczyny dawał. Pier. 
w(za: wy, którzy niepokutulecie za grzechy, 
iefłcście bardzo niewdzięcznemi Bogu, a Ме. 
rzecie na fiebie podobieńllwo iafzczurek, zabi- 
laigcych matkę fwoję, bo uporem y alzym аге 
piecie wnętrzności miłofierdzia R Akiego, któ. 
ге was chcą urodzić na żywot wieczny: Ge- 
nimisa viperarum. Draga przyczyna: jeżeli 
pogardzicie, do ktbrey was wzywam, pokutą, 
wiedzcie © tym, że iuż nie będziecie.mieli ża- 
dnego fpofobu, którymbyście od gniewu Bo- 
fkiego fkutecznie uniknąć mogli: guis oflendit 
vobis fugere а ventura ira? Trzecia przyczy” 
na: ieżeli opowiadania mego nie ufłachacie. a 
nie wezmiecie przed fię czynienia pekuty, Bóg 
rożgniewany porzuci was, a na mieyfce wafze 
obierze fobie inne fyny; potens efl Deus-deda- 


pidi- 


| wykładał k 
7 
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pidibus . . fuftitare filios Акай. Czwarta 
przyczyna: niebelpieczna tu odwłoka: bo ani 
hę poftrzeżecie, lak z ziemi żylących wycięte- 
mi y na ogień wieczny rzuconemi będziecie: 
fetwris ad radicem.. efl. arb 

ciens frustum bonum, extidefur, EF in ignem 
mittetur. Te czyny pierwizy бапи łafki 
Kaznodzicia wymową ogniem Ducha przenay- 
бе 


£ 
ü 10% faa 


zapalona: w okolicy czeki Jordanu 


'ch, któ- 
omnie Wo- 

pæn Czyńcie 
skuty, Stało Пе dzielnością ła- 
fki Pana Boga, żę ta praca Kaznodzieyfka Jana 
Świętego, wielkie pożytki w dufzach czyniła. 
rawie bowiem ze wfzyftkich fianów grze- 
fznicy przychodzili do niego, fkrufzonym fer- 
cem badziąc, co mieli czynić, aby zbawienie 
mieli? Pytały rzefze: 


Прето 
f ( 21103 


godne owoce p 


co пату czynić? pytali 
grzefznicy : nauczycielu, созпату czynić? Ma- 
giller guid faciemus? Przychodzili żołnierze, 
© milites dicentes: guid faciemus? a mówili: 
co mamy czynić: ku zbawieniu? Wielkie tam 
było. w niezliczonych ludziach pomięfzanie, 
wielka ferc fkrucha, uprzywsilejowana. rzeka 
Jordanu zdała figę w ten czas pokutnemi płynąć 
łzami. 


Tę Ewangelig, a w niey opifanie pracy A- 
poftollkiey Jana S, w opowiadaniu pokuty dzi- 
йау nam Kościół S. суса, w ten lain czas, gdy 


y 


A | 
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ty grzefzniku ze mną, 'a ia z tobą kilko nie- 
dzielną rozprawę kończyć mamy. Aza nie ieh 
to ofobliwize Iporządzenie Pana Boga wzglę- 
dem ciebie? піс rozumiem fkutecznieyfzego 
nie malz, na obiaśnienie rozumu twego, na 
wzbudzenie woli twoiey ku pokucie, iak 
wipomniony fummaryufz, czyli zbiór Kazania 
Janowego. Uważ te fłowa: genimima vipera- 
VUM, plemie iafzczurcze ; 219 ty tą niewdzię- 
czną iafzczurką nie ielłaś, który uporczywie 

o dziś dzień fzarpie(z wnętrzności miłófier- Ит 
dzia Bofkiegó? Uważ te owa; quis oflendit pić 
pobis fugere a ventura ira, kto wam pokazał, | przed А 
żebyście uciekali przed gniewem przytzłym > | między 
aza nie do ciebie mowa, który przez trzy nie- fg 
dzjgle, rożne wybiegi czyniłeś, grzechy wy- | przez tr 
mawiaiąc, abyś nie popadł gniew Rrafzliwe- fina była 
o? Uważ дале owas potens Deus de la- (zaj 
pidibus fufcitare, Róg mocen іеї z kamieni 
uczynić fyny Abrahama; ата nie tobie grożą, że | 


Gi nie 2 
эло? 


iężeli pokutować nie będziefz, Róg cię odrzuci, 
a na mièyice twoie innego obierze, iak obrał | ticia! + 
[за odrzuconego? U-| 


Macieia na mieyfce Juda 
waż ofiatnie owa: arbor excidetur; Oto (ie- | Түн 
kiera przyłożona , a drzewo nie pożytkuiącej (у, 
wycięte będzie; aza tu gie twoie napomnienie, || ny; 
abyś nie odkładał pokuty, by cię w czafie, któ |] zwyci 
rego Пе nie fpodzieie(z, na ląd nie wzięto? Je: || żono! 
želi wważyfz grzelzniku te niezwyciężone af T 
mocao do pokuty prowadzące przyczyny, nic 
i i Xa 
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e fei nie zofłale, tylko abyś naśladuiąc. fłuchacza 
ft | Janowego z wielką trofkliwością fkrufzonego 
ferca pytał: quid ergo Jaciemus? Cóż ia mam 
czynić? a wizyfłko czynić gotowem; eo. ia 
mam yt abym ofiągnął zbawienie? Gdy- 
[bys bowiem mial temi онлар do pakety 
| pogarc dzić, a głofu na par zezy, wołaigce ego d 
|ferca twego nie przypulzczać, о człowiecze, 
(суто famyim iużbyś dzifiay obrał fobie biekłę! 
|bowiem między pokutą y piekłem żadnego 
|frzodky grzelznik nie ma; nie chce pokuty? 
chce piekła; a chociafz ty ofłatniey Niedzieli 
[przed Adwentem obiecałeś. pokazać frzodek 
n; |migdzy pokutą у piekłem, to іе: [prawiedliwą 
[grz 
{przez trzy Niedziele Adwentowe baczy li, pró- 
. [апа była. Dla tego odważnie mówię: ieżeli 
| grzefzniku dzifiay Kazanie Jana o pokucie od- 
|rzaci а» ty m fa mym iuż obierafz fobie piekło. 
przyfzedł dzifiay z nowemi 
КО; у iefzcze dziliay uporczywie 
i chciał wyinawiać niewinność twoię. Ale bia. 
da tobie + Cóżeś fkute :'czatgo miał obmyślić? 
fe. | Przykrotaym  boieim żelazne firaciłeś voy- 
jącejfko,  zawlize w wymówkach : zwyciężo- 
My; czyliż lekkiemi teraz będziefz irógł 
chorągwiami? inexcufabilis es ө 


j | zwyciężyć 
| Je. omo! 


са To ia do grzeni Ка; fuchaycie, co grze» 
| nic N fznik 
A. Balfawa Przygod: Tom VI. 


ш wyinówkę, ta ufilność (моја, iakośmy 
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{znik do mnie: zaprawdę przez tem tydzień 
miałem wielki w fercu піерокбу: Z.iednęy 
bowiem ftrony przeczytałem у rozw: żyłem ię 
{апе Ewangelig, krórą dzifiay przeczytałeś, a 
każda przyczyna jana Świętego pobudzająca 
do pokuty (ztyletem na ferce moie dyla, Zdru- 
giey ftrony poznałem, że te wlzyfikie- wyimó- 
wki grzechów moich, które dawałem z okoli- 
czności miey са, ofoby,czału, піс nie ważą, ani 
со ważyć mogą. Ztąd wynikaiącego udręcze- 
nia wewaętrzasgo ińaczey uko:ć nie mógłem, 


pokucie 
тайери 


fradfoś 


kuty” 
, ө [> , Е f окчу! ‹ 
aż polłanowilem u. fiebie: póydę, póydę ie- i | 
. ў. EC * ziem 

fzcze raz w nafłępującą Niedzielę rozprawić йе; | a | 
8202 rj | MI Uwc 


a nie rozprawiać uporczywie, lecz pytać Z U- 
ezniami Jana pokornie у oboiętnie będę: quid 
faciemus? Cóż ia mam czynić?. Przełóżę Ка» | 
zaodziei niektóre trudności, z akoliczności rze- | 
czy wzięte; fpytam: ieżeli te tru iności ważyćj 
co mogą przed Bogiem. Jeżeli mi pokaże, że у „ ye 
te trudności nie wymawiaią grzefznika od po-| ow A 
kuty, natychmiafł nieodwłocznie pokutować дух 
będę. О flowa fłodkie! o томо nadziei репа! ніц 
ө przedfięwzięcie długo czekane, у od Вовај БР 
gabrane. Powiedz mi nayukochańfzy grzełzniej |. 
ku (całą bowiem ufilaość ferca mego ku fłu-| 
żeniu tobie wylewam) powiedz mi, co lą zal d 

trudności, które cię odftrafzaią od pokuty? ha 
"Troiaka trudność, mówi grzefznik, wftręt пй, Ma 
czyni, a niewiem, czyli mię przed Bogiem wyż] pocz 
mówi. Jedna trudność, która бе zawiera м 


poks- 
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© | pokucie; druga, która ieft w dobrym Życiu 
' | nafiępuiącym po uczynioney pokucie; trzecia, 
| która їе w wyer waniu aż do końca; tria mi- 
“(hi Jint @ йа, te trzy rzeczy bardzo mi ią 
а |rradne. Choćbym бе odważył na pierwfzą 
п |cradność, na mało imi бе przyda bez zwycię: 
0" | żenia drugiey у trzeciey; bo pokuta nie pożyte- 
© [ezna bez dobrego życia naliępuiącego, a dobre 
" | życie ро pokucie mie pożyteczne beż wytrwó- 
|nia. Toż cię to móy grzefzniku odftrafza od 
pokuty? Wierz mi, te tradności lą poftrachami 
w ziemi obiecaney zmyślonemi; а kto fię nie- 
mi uwodzi, do депи obiecaney nie przycho- 
dzi. Te trudności żadnego grzefznika wyró- 
| wić nie mogą. Ani trudność w pokucie, ani 
' trudność w dobrym życiu po uczynioney po- 
kacie, ani trudność w wytrwaniu, dobrego ży- 
|eia zamknięta, , nie mie waży do wymówki 
grzelzmika. То ia ei przełożę, to iaśnie pokażę; 
|а gdy rzecz cale odprawię, powiem ci: Me- 
wa тоғ efo vèrbi tai fóruo tuo, iw quo miki fpote 
ае. Нос me confojata еў. (Руа. v. 49. 
€? so.) Pamiętaę (tych fłów z radości do cie- 
| bie używam, które Dawid do Boga mówi) pa- 
miętay na fiwa twoie, w którym ućczyniłeć 
mi madzicię nawrócenia twego, gdyż przete 
\ ieftem bardzo póciefzony, Jaż pokazywać to 
ҮШ goczynam. Ad M. D. G. 
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БҮ { (A ү ma 
e | Część I. A 
| | || Noypierwey ci powiadam zamyślaiący dzi- | (ność, i 
Iii бау o pokucie grzefzniku, Że żaden a да» | Czyli 
ҮЙҮ Ор. Ө шеер не ‚а daw А 
MER den, który zgrzelzył, nie może być wymówio- | przed i 
IN ny od pokuty tą trudnością, która бе zamyka f wfydi 
MINY w pokucie ; bo albo pokuta nie ma w fobie f czego 
| 5 


rudności, albo ieżeli іей iaka trudność w ро-# do uch 
| kucie, tedy ieft taka, która może być у konie- | oach y 
т | cznie powinna być przekonana, zwyciężona.| {у + 
JAJ Od dziesińftwa twoiego grzelzniku kochany | dem ( 
| (nie wątpię) wiedziałeś, że pokuta Sakramen- | frym 
| үү talna ma w fobie cztery części, fpowiedź fzcze-| bedi n 
| та, żal prawdziwy, przedfięwzięcie mocne, dow] үү 
If fyć-uczynienie wiernie wykonane. Ta ief bo-| pn), 
wiem nauka о niey. Gdy ia te części uważam, | (у, 
| widzę niektóre bardzo łacne, a żadna z nich ta- үй} 
{| kiey trudności nie ma w fobie, któraby, albo nie | bedag 
mogła, albo nie powinna być zwyciężopa. Z u: Т] 
wagi tedy fzczegulnych części w mofzę: żeżaden, | n у; 


| 

[| үү a żaden, który zgrzefzył, od czynienia poka | Мн; 
ҮҮ! świętey! nie może być wymówiony tą (FUdRO- | iie gy 
| ү! ścią, która fię zamyka w pokucie, Nie рге 0 

ШҮҮ czę fa grzefzniku, że fpowiedź fzczera może c mg 
\' gł ҮҮ fię zdawać wielce trudną, iak pofpolicie bywa | iw, 

ij HUN \ ү! to dla nieroftropnego wftydu, to dla nieporzą: kóry 
ҮНҮ dney boiaźni; ale czyliż ona ma cię zwyciężać! Чик 
| |\ chowzy Boże: neli vinci а malo, fed vince it б 

М bono malum. Nie daway бе (mówi do сї! wz 

| р 


| Paweł Rom: о. v.2i.) zwyciężyć Деши, to ief | фр, 
ALAN zley 
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złey mamiętnbści, ale w dobrym, to ieft w Sa. 
kramentalney fpowiedzi, zwycięż złą namig- 
tność, namiętność wfłydu, namiętność boiaźni. 
Czyliź fig mafz wfłydzić opowiedzieć grzechy 
przed człowiekiem iednym, które czyniłeś bez- 
wflłydliwie z wielą, у przed wielą ludźmi? 
czegoż [е malz wltydzić powiedzieć grzechy 
do ucha Kapłanowi, któreś bez. wfłydnie w o- 
czach y w obliczu popełniał Bofkim? czego fię 
mafz witydzić powiedzieć grzechy przed” fą- 
dem Oycowfkim, łafkawym, -nayfekretniey- 
ту, które ieżeli nie wyiawilz, wyiawione 
będą na fądzie powfzechnym, nayfprawiedii- 
wfzym, nieprzebłaganym, przed całym świa- 
tem? wfzyfcy ie oglądać beda; a natrząfać бе ж 
ciebie. Czego figę mafz мудде powiedzieć 
zrzechy, które ieżeli nie będą ofkarzone, nie 
będą odpulzczone? Wfłydzić бе odkryć rany, 
a ieżeli ona będzie zakryta, nie będzie uleczo- 
na, y śmierć ci przyniefie: inconfefur damna- 
beris; iak wielu innych zginęło, tak у ty, ieżeli 
nie wyznafz grzechów twoich, ,zginiefz: mówi 
Auguflya. Sądźże, czyli zbawienie twoie nie 
ma cię fkutecznie pobudzić do przełamania tey 
nierozumney namiętności? czyli ten wftyd, 
który cię za grzechy niefpowiadane na fądzie 
ofłatecznym czeka, nie ma'cię zapalić do zwyż 
ciężenia tego wfłydu, który ci czart zdradl iwy 

względem „fpowiedzi zadaje? Czego fię bę- 
dziefz lękał? *czyliź ci с Kapłan (każe p od mięcz? 
N 3 owizśm 


vi 
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owfzem wybawi cię od śmierci; ezyliż cię (а | pokuty, 
dzić będzie, zapomniawłzy о tym, że fam człor | тоат 


1 


wiekiem? nie poflanowił Bóg Anioła Sędzią | ge. Jak 
fuwnienia twego, lecz człowieka; abyś fzedł | dny? cz 


poufale do niego, у fkarzył бе przed nim; соне | któty m 


fitere homo homini, peccator peccatori. Utraty | który п 


imienia dobrego lękafz lię? Cóż gorfzego, czy li | dla Dob 


teraz przed iednym dobre imię firacić, czyli 


wa? |а 


potym przed. całym światem. na (ądzie oflate, | kary cz 


cznym? Ale mylę бе, nigdy przed Kapłanem | iel bić 
nie firacifz dobrego imienia fkarząc fig z grże- | wadzor 
chów twoich; przeto bowiem Kapłan fzaco= | eyli g 
wać cię więcey będzie, gdy obaczy, że heroi- | widzi, 
cznie chce(z flużyć Bogu.  Ciefzyć Пе więcey | te? ab 


| 


| 
; 


będzie z Oycem E wāngeliczaym nad fynem | yoiedy 
marnotrawnym. powrącaiącym, а niżeli nad | tena dl 
dobrym fynem, który nie wykroczył z domu | ті t 
Qycowfkiego. Aza Augufłyn firacił dobre imię | wych 
przeto, że grzechy fwroie całemu światu da | фон, 
wiadomości podał? to (amo wielkim go Swie- | wokol 
tym pokazało. Obawiafz fig, żeby cię Kapłan [аа 
nie wydał z fekretu? być to nigdy nie może, түйү 
bo tego nayfurowfze prawa bronią, а о. ма» || m, by 
rowności Sakramentalnege fekretu męczefltwa || ty ef 
$. Nepomucena znać daie.. Jakaż iakaż więcby. wiem 
była trudność, czy to ze wiłydu, czy z boiaźni ШЫГ 
pochodząca do fpowiedzi, ta trudność у może I] ka үп 
być rofiropnie,, y koniecznie powinna byś kw, 
zwyciężona. nałs 

W żalu za grzechy, któfy іс fundamenteok | koki 

$ poku» 
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pokuty, mamże mówić, żeby Йе iaka znaydo- 
wała trudność? mówie tego niechcę у nie тох 
gę. Jakiż bowiem żal za grzechy byłby trus 
dny? czyli ten nazwany niedofkonałą fkruchą, 
który ma za pobudkę bojsżą kary, czyli tem, 
który ma pobudkę fynowfką, to іе tę, która 
la Dobroci Bofkiey ukochaney' czynicna bye 
wa? |Jak mam twierdzić że fkrucha z boisżnk 
kary czyniona trudna іеї. Cżyliż temu trudna 
їе bać fię śmierci, który ma'byćlutro wypro= 
wadzony z więzienia na plac śmierci? Alba 
czyli gofpodarzowi trudno bać fię fzkody, gdy 
widzi, że dom fąfiedzki seielkiqr pożarem роь 
fe? alboli matce bać бе utraty nayukochańfze- 
go iedynaka, gdy poznaie, że ief złożony śwmier= 
telną chorobą? każdy rozumny odpowie: nie 
mafz tu żadney trudności, ale raczey w tako- 
wych okolicznościach przyrodzona każdemu 
boiażń, którą y nierozuimne flworzenie czuie 
w okoliczności niebefpieczeńftwa (wego. Tak 
też ia mówię: że ferce człowieka lafka Ducha 
nayświętfzego obiaśnione żadney trudności nie 
ma, by wzbudziło w fobie żal za grzechy, kió- 
ry ieh bojaźnią kary wieczney. Јак Йе bo- 
wiem ma ferce człowieka przez naturę do bo- 
iażni przyrodzoney, tak бе ma ferce grzefzni- 
ka przez łafkę do boiaźni! nadprzyrodzoney. 
Jak mam ielzcze twierdzić, że fkrucha бойко» 
nala, to jeft żal fynowfki na dobroci у miłoś.i 
Bofkiey ifiotnie zafadzony iefł trudny ? taki żał 
N4 ipft 
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їе miłością Bofką, komuż ma być trudno'ke- 
chać Boga? Тах miłość, która naywiękfże 
prace fłodzi, ma być trudna? ta miłość, która 
męczenników Swietych iakimfiś [pofobem nie 
czułemi czyniła na wielkie męki, ma być tru- 
dna? Nie potrzeba (mówi ieden z Qyców 
Świętych ) ku ofiągnieniu miłości Bofkiey 
przebyiwać morza, fla tyliace „nil przebiegać, 


woyfka nieprzyiacielfkie zwyciężać; miliony, 


pieniężne łożyć, pomocy zewnętrzney zaciąg- 
забу ki zdy ma gotowość w fercu, byle tylko 
chciał, wfpomożony łafką inż kacha Boga. O 
ignych cnot działaniu może Пе krowzyimówić, 

iżaden a żaden; itak. w porządku 
fynowi względem 


ale od miło 


polobionych wzg! 


аспа miłość lynów prz ę- 
хо. Nie malz więc 


dem Boga Оуса powfztchn 
$ 

trudaości w żalu 2а grzechy: 

Podobna móy grzefzniktu ta ci fig haywię- 


e, która йр zamyka у zawie- 
iu mocnym., Nie przeczę 
zrzefznicy haywięklzą: tru- 
cia poprawy życia maią, 


sy, ktorzy fą w nałogu 


kfza trudność 
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cie bowiem prawe, wy- 
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grzechowe były odrzu- 
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sone, а iak to, tak to grzefznikowi ieft bardzo 
cięfzko.  Cięfzko mu- gwałtownie przekony- 
wać nałóg grzechowy, bo przez częfie grze: 
chu powtarzanie urodzony małóg, zamienia Пе 
w naturę, у Паје Пе mocnym łańcuchem przy 
grzechu trzymaiącym przywiązaną do złego 
wolą; velle meum tenebat inimicus, unde mihi 
cätenam tëxuerat, wmówi Auguftyn S. Cięfzko 
mu porzucić kazye blifkie grzechu, bo tako- 
we okażye pofpolicie złączone bywaią 2 Па- 
logiem gržechowym; już tedy trudność nało- 
ju maig, a prbcz tego fame 2 fiebie (а zdolne 
na uwiklanie ferca, zwlalzcza, gdy okoliczno- 
ści osób nieporządnie ulubionych albo pożyt- 
ki z grzechti zachodzą; W ten Czas pofpolieie 
grzefznicy żadną miarą nawrócić figriiiechcą, 
bez rozgrzelzenia odchodzą od Spowiedalnic, 
a wlżyltkie Kapłanów riamosży do poprawy 
życia tym zby waią, 1207 pofjum, nie mogę te 
yig- | go uczynić. Nie przeczę ia, że w tym grźe- 
iznicy naig nie małą trudność, ale czyliż prze- 
to riepowinni iq przełamywać „koniecznie? 
Grzefżnik nałożony do grzechu ma nieodwło- 
eznie całą ufilność obracać do wykorzenienid 
‚ złego zwyczaju; jeżeli bowiem natychmiaft 
ch | dotego fię nie weżmie; nałóg za czafenmi co 
raz 'mocnieyfżym бе łanie, w refzcie nieprze- 
konanym olbrzymem, nieprzełamanym dębem, 


27 


żyć pofpolitego ezłowicka niżeli; olbrzyma, 


ĉr 


| nievgafzonym pożarem; a łacniey jiet zwyci ę- 
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спісу pfzełamać kilkolernie drzewko aniżek 
dąb ена lat twardy у mocny, łacnicy, przytlu: 
mié ogień aniżeli pożar. Соѓаг będzie ciężew, 
w refzcie w rozyaczającym umyśle fisnie бе 
niepodobieńliwo zbawienia. Grzefznik iefacza 
żofisiący w okszyach hlifkich grzechu komies 
cznie pow nien Йе od'nich umykać, bo czyliź 
z niemi wiekować będzie? Nie będzie, an fam 


nie zech 
śmierć go, Kto wie, ieżeli- nie dzifiay, oddałi, 
poniewalaie, bez zafługi bez zbawienia. O 
jakby miał zafugę heroiczną , iakby upewnił 
zbawienie (wsie, gdyby to uczynił dobrowol- 
nie, nie odwłbeznić! a na to, co mówi: z o. 
kazyi grzechowey mam zyfk fortuny; ia ode 
powiadam z Pawłen: (Rom: б. v. 23.) рен» 
dium pereati mors. Łyfk grzechu śmierć wie. 
czna, zyfk grzechu іе utratą wiecznego dzie- 
dzi wra. 

Być może iefzcze, nie przeczę temu, trus 
dość jaka w przyjmowaniu dofyć- czynienia 
po fpowiedzi od Kapłana wyznaczonego , elg 
ta trudność nie tylko powinna, ale powinna od 
ciebie grzefzniku chętnie być przyimowrana, to 
dla tego, że ta kara wyznaczona ci od Kepłana 
karą бе nazwać nie może względem tey kary, 
którą zafłużyłeś wieczną za grzechy twoie; te 
dla седо ‚ że ninieyfze pokuty ‘регу fpowiedzi 
natnaczane {з особа względem pokut, które 
były w dawnieyfzych Kościoła Chrýßufo wes 
g0 


ce йе od nich oddalić dobrawolnie, , 
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go czafach- naznaczone, za ieden grzech mier- 
telny fiedjm lat furową czyniono pokutę; to 
dla tego, że mamy wiele przykładów Judzi 
świętych y pobożnych, krórzy za małe wykro- 
czenia wielkie fobie zadąwali kary, czegożby 
nie czynili za wielkie, których fię przy lalce 
Pana Boga ufirzegli? , Mamy przykłady całe 
niewinnych ludzi, iako to Jana S. o którym 
czytaliśmy wE yangelii; żadnym on tczyn- 
kowym grzechem nie obraził Boga, a iak fura- 
we prowadził życie? To dla tego, że trudność 
w dofyć uczynieniu częftokroć iefi uroiona w 
umyśle пі (26у, części człowieka wewnetrzne: 
go fkażonym, Naznacza Kapłan grzefznikowi 
za-kilka grzechow śmiettelnych, kilka Rożań- 
ców albo koreńek, om mówi: nie mam ро te- 
mu czefu,, a nie widzi tego, Że mia czas trwać 
dziennie у поспје w grzechowych okazyach. 
Мәгпасга Kaplan kilkodniowe pofły. grzefznik 
mówi: fzkodzą zdrowiu memu polly, a nie 
fzkodziło: zdrowiu iego, gdy, fzaleńfi wem mi- 
łośnym zaślepiony izkło gryzł, ba у na inne 2 
iawnym diebefpieczeńfi wem zdrowia  fwrego 
odważał йе fprawzy.  Naznącza Kapłan: шиа? 
twienie inne, naprzykład, chłołłanie rózgą czy 
rzemieniem, alba powrozkami; mówi grze- 
fznik: ia do tego mieyfca fpofobnego піе зла; 
anie Басу, ze tyle. гоё do pełnienia grzechu 
fpofobne znalazł mieyfce, Nażnacza Kapłan ial- 


mużnę; mówi grzelznik: nie mam po temu 
Д dofla- 


sA 
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dofłateczności, a nie pamięta, Że w wiçkfzym 
miedolłartku będąc, miał dofłateczność na nie- 
we podarki. Mówię tedy: w pokucie 

° żadney trudaości nie mafz, albo ieżeli ieft 
ка, tedy ta trudność y może, у koniecznie 
powinna być zwyciężona; a kto fię nią uwo- 
y od pókuty fironi, ten nie może być przed 
Bogiem wymówiony.. Zsexcuf/abilis. Dlatego 


үйбү órze f miku: memor verbi tui, im quo mihi , 


fani dedii, gotuy бе do uprawdzenia fłowa 
i, k'ócym uczyniłeś otuchę nawrócenia 
К Do czego bym cię lepiey przyfpofobił, 
przed бе Моге drugą trudność odltrafzającą cię 
od pokuty, trudńość w dobrym życiu, które 
powinno nafłąpić po uczynieniu pokuty; dare- 
зу bowiem była pokuta, jakeś dobrze wy- 
‚у powiedział, gdyby po. niey nie miała na- 

poprawa żyć Осо? у o tey. trudności 
powiadam, że ona айас grzefznika przed 
Bągiem wymówić inie może od czynienia po- 
kuty, a to z przyczyny wyżey daney, bow do- 
iu przerzeczonym, albo żadney tru- 
ści nie mafz, albo jeżeli iefl iaka, tedy ma. 
że y powinna być zwyciężona. 


Część II. 


bre > Chrześcianina grzefznika po t- 
'zygioney poktcie za leży na dwóch rze- 
бё rzeczą zachowanie prawa 
obe- 
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obowiązującego, drugą rzeczą ćwiczenie Печ 


| enotach nawel heroicznych, ieżeli te pod pra- 
f 


wo. podpadaią; w tych dw óch rzeczach, albo 
nie widzę trudności, alto ieżeli iaką znaydnię, 
to może y powinna być zwyciężona. Jeżeli 
uważam przykazania Bofkie, które między 
wfzyfikiemi prawami pierwfze mieyfi iz 
iakaż trudność w ich. zachowaniu? 
{ей Rodziców kochać у fzanować? 'Do.iedną 
przykazanie między dziefięciorgiem, które czy 
nienie ale bardzo łacne у fercu {умо і 
przyrodzone fozkszuie, Inne zaś wizy 
przykazania nie nakazuią żadney pracy 
nienia, ale tylko zakazują grzechu ро 
zakazuią czynić żle, przeto famo łą łacne, 
zakazaniu:fwoim żadney піс maia pracy. -Aza 
bowiem praca ieft w Swieto nie robić, nie 
przylegać, nie czynić fałfzywego świadęć 
nie kraść, nie zabiiać? żadney w tym 
nie mafz, fpoczynek sy tym chwalebny 
Tenby mufiał pracować, 
przykazania przefiępować, а 
wym fpofobem, iako mówi Jeremi 
9.v.5.) ut iniqut agerent, laboraverukt | 
бе, aby źle czynili. -Aža-mało ofiroźńości, tra» 
fkliszości, przemyfłu , ba częflokroć w ku 
pieniężnego potrzeba, kiedy kto chee г 
kład popełnić zabóyfłwo, cudzołól 
daycie, iak wiele trudu y boi { 
dzicy, ташу аїзс wykraść cudze 


Ж Ji 
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Kto chowa przykazania Bofkie, wolny od tego 
wfzyftkiego. Mówię tedy: łaeniey przykazania 
Bofkie zachować,aniżeli niechować, "Го prawda, 
że przykazania Kościelne, czynienia,dobre, chwa- 
lebne, ledwie nie wizylłkie nakazuią, ale te 
czynienia, te prace, о iak аспе!  Trudnoż ma 
być, abyś w Niedziele у Swięto dał pół. godzi: 
ny na fłuchanie Mfzy S. a że Kazanie należy do 


Му, dał godz'nę па fluchanie Kazania, który i 


całe dni па próźnowaniu na marności trawifz? 
Trudnoć ma być, abyś raz w rok oczyścił 
fumnienie twoie, a Boga Wcielonego, naymi- 
lościwizeg go Pana, pod przypa dkami chleba t 
talonego, do ferca twego przyiął? Ро fly ci 

podobno firafzą zwyczayne w Kościele; че (udka 
że częflokroć zatrudniony ziemfkiemi interel- 
fami całodziennie nie ièlz, y dla trudu fmaku 
do iedzenia nie mafz, czeniubyś dla intereffu 
zbawiennego pofu Kościelnego zachować nie 
miał? Nakszuie Kościół pofły, ale nie zabrania 
wfzelako powaw, a którzy pozwolonych dla 
niezmyśloney fabości zdrowia ieść nie mogą, 
tych iako matka kochaiąca dzieci od abowią- 
zku wyimuje za pofrzodkowaniem dyfpeafy. 
О iak łacne w zachowaniu, y Kościelne przy- 
kazanin!  Jeżeliby zaś kto chciał przy wodzić 
prawa fzcze! РН "ерер ludzkich, а w za- 
chowaniu trudność pokazywać; odpowiadam 
maypierwey: Że ta trudność przykładem wielu 
godnych pobożnych ludzi, którzy «w podo- 
bnych 
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bnyck fanach żyli a włzylikie obowiązki ty- 
|ezące fiebie chwalebnie wykonali, już ułasniona. 
О wfzylikich prawach у obowiązkach Chrze- 
|ściańfkich mówi Chcyltus: ( HMażth:n. v.30.) Fu- 
| gum meum Jvave, опи? meum (ере,  Jarzmo 
[moie fodkie, ciężar móy lekki. Słodki ciężar, 
| bo od Qyca włożony; fiodki, ba naśladowni- 
[kow Swiętych przykładem zalecony; fłodki, bo 
|azyobfilzych obietnic Paoa Chrylłutowych 
dziedzictwo maiący. 

"Го chyba ćwiczenie w cnotach. świętych 
mianowicie heroicznych pod prawo Życia po- 
kutuiącego y przez pokutę naprewionego pod- 
padaiących, trudność czyni? "Nie ieflem temu 
przeciwny, niech będzie trudność, sle iefł taka, 
która może y powinna być zwyciężona. Akt 
heroiczny: darować. nieprzyiacielowi urazę, y 
nię pragnąć тебу; kol y; ale go koniecznie 
trzeba uczynić, bo taką umowę z Prnem ma- 
my: y odpuść nam nafze ўзи], iako y my od 
pufzczamy twinowaycom nafzym. АКЕ heroi- 
czny: cudzą fortunę niefprawiedliwie miang, 
y długo trzymana oddać, komu należy, z nad- 
werężeniem таео mienia, trudny; ale ko- 
niecznie potrzebny , bo. próżna rzecz fpodzie- 

wać йе ufprawiedliwienia y zbawienia, póki 
na przykład Zacheufza nie będzie oddanie: yed» 
de, falus huic domui. Akt heroiczny: porzucić 
tę okazyą grzechową, nie .mów.ć, ani fię wła 
dzieć z ofobą nieporządnie ulubioną, nie pa- 


Ваё 
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ftać na tamtym mieyfcu, tredny; ale konie- 
cznie, potrzebny, bo. jeżeli Пе tych okazyi nie 
odetnie, będzie йе gorzało. w piekle; bo Chry- 
flus mówi: lepiey bez ręki bez nogi zoflać, 
aniżeli być rzuconym w ogień wieczny. O iak 
trudne y heroiczne dzieła poganie czynili dla 
próżności! Krates fzkatułę z pieniędzmi rzuca 
w rzekę; Kurciuly Kawaler. Rzymianin w za- 
pędzie końią ku utrzymaniu dobra pofpolitego 
leci w przepaść; Scævola rękę w ogniu pali х 
że йе w zabiciu nieprzyiaciela omyliła. Cze: 
goż my Chrześcianie dla nieba, dla chwały 
nie przemiialącey, ale wiekuilłey czynić nie ma- 
my? Dla świata częfłokroć ludzie zacni fwoią 


zali światu; dla świata inni przyiniuią poie- 
dynki, by ich za Kawalerów mężnych mia- 
no; dla świata drudzy na cięfzkie winy mil- 
czą, aby pewnie polityce świeckiey nie ubli- 
żyli. Сево? ty dla nieba, dla giuntownego 
honoru czynić nie mafz?  Auguflyn, gdy 
mufię dawna nawinęła okazya у  przypo- 
mina poczęła, rzecze ingźnie: %0m fum il-f 
le, nie ieftem ten, com byl przedtym. Gwal-| 
bert dla miłości JEZUSOWEY  Bratobóycy| 
fwemiu, którego iuż nial w rękach (woich „| 
życie daruie. Jeden Francifzek Swięty w ге. 
kach Bilkupa wyprzyfięga Пе OQycowfkiega| 
dziedzictwa , a drugi Franeifzek wyzuwłzy е 
z Хі. 


z żalem nafzym fortunę trwonią, by fię poka- 
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je- iz Xięftwa Gandyi y naywyżlzych Króleftwa 
nie |Hilzpańfkiego godności „idzie na wieczne fa- 
ty- mego fiebie z zach A zatym coż у nam 
a, cięlzkiego będzie dla nieba?. Ah, ah Chrześcia- 
iak Jnie! "4 diebite Joannis Baptifie.. . Regnum ce- 

Бый vim patitur , CJ violenti vapiunt tlud 
(Matth: n. v. tż,) Od dnia Јела Chrzciciela Ктб- 
lefiwo hiebiefkie gwałt cierpi, a fami gwal- 
Jkownicy, to ieft, którzy namięmości w ' fobie 
, jpanuiące łamią, porywaią go. Ponieważ tedy 
ciu dobrym, które mia nalląpić po uczy- 
rały |nioney pol albo żadney trudności nie 
0, ieżeli iefł iaka, tedy może, y powin- 
żaden więc z grzefzni- 
ka- Коч nie może Бус. wymówiony d. pokuty 


ma- finafz 
rolą pna być 


zwyciężóna; 


trudnościami przerżeczonemi. Inexcufabilis. 
"Fo ci pokazuię móy grzefzniku: memor 
ello verbi tui,...t in упо mihi [реш dedifli (Pfal: 


18. v.4g.) Przypominam сі fowo, którym 
|przyrzekieś po nłacnienin trudności zadanych 
| nieodwłócznie pokutować. 

` ў J 3 
i Czesć III. 

| RY Пе ta predzėy“llaló, pofpiefzam do trze- 

ciey trudni o którey powiadafz, że ieft 

Zawarta w waini у w wytrwaniu dobrego 
życia. "Tw«róle fą owa: na cobym miał po- 
0) katować , gdybym nie miał potym dobrego 
y hel prowadzić życia? у zwówn: na.cobym miał 
jẹ- O czy. 
X. Bilfama Przygod: Tem VI. 
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czynić pokutę, y poczynać dobre życie, gdy- 
bym nie miał w nim wytrwać aż do końca 2 
grzelzniku, że taka mowa 

ią Bogiem od 


i ego 


eli ей 


zę, у 
| 
| 


dalek 


w dobrym. Ко trwa w chu, nigdy 

nie ma-pokoiu wewnętrznego ; który trwa 
dobrym życiu, ma pokóy ferca y ucifzenie d 
fzy. Który trwa w grzechu, uiławicznie 
lęka; który trwa w dobrym życiu, ufnością 
Bogu zbawienie fwoie ubefpiecza. Keóry trwa 
w grzechu, zgryzoty famienne cierpi, а Za» 
tym wefołym być nie może, a chociafz zmy- 
а wefołość, iabłkiem jeft zewnątrz piękaym, 
a wewnątrz od robaka fkażonym; kto trva w 
dobrym Życiu, Зей wefołym fzczerze, bo do- 
bre fumnienie rofkofznym bankietem. Który 
trya w grzechu, ufławną woynę toczy z la~ 
fka Bofką, odrzuca ią gwałtow nie do ferca ie- 
go swdzieraiącą Пе, co mu z cięfzkością przy- 


orz 
jo] 
503 


chodzi: iak mówił niegdyś Chryflus Pan do 
Pawła: AR: 9. v. 5. Durum eft tibi contra fli- 
mulum calcitrare. Trudno ieft tobie przeciw 


podźe- 
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nacje u witrzgać. Kto trwa w dobrym 
yciu, ufławiczną ma pomoc od łafki, іе. ufta- 
wicznie w obronie Bofkiey, w którey wízyft- 
“Ко miu idzie na zafługę: omnia cooperantur im 
“олиш. Który trwa w grzechu, ma nieprzyia= 
“шойт Boga, Макул, Aniołów, Świętych Pań. 
j ich, y famego czariaj p okazuie on mu бе przy» 
U acielem, ale zmyślonym; który trwa w do» 
| гуп życiu, Boc, MARYA, Aniołowie Swięci 
i} jprzytacioł: ni iego; tam саг nieprzyjacielem; 
fale bá fpomożony y od tak mocnych Чәр 
" śmieie fię z nieprzyjaciela tego. Z tych okoli- 
"" Jeżności, fądź grzelzniku, człyz nie daleko tru- 
Y |dnicyfza ieft rzecz trwać w grzechu, a niżeli 
du firwat w dobrym życiu? 
Ale choćby było bez porównania trudniey;- 
| W | że trwanie w dobrym Życiu, aniżeli trwanię 
|w grzechu; дауту, niech tak będzie, ta ie- 
dnak trudność ma być koniecznie zwyciężona, 
przekonana? gui perfeweraverit in finem, hic fal- 
үй, | tus erit. Ого? przyczyna konieczney ufilności, 
bo ten fam zbawiony będzie, który w dobrym 
yirwa aż do końca. Nie їе u mnie ten fzczę- 
diwym, który co.tylko odbił ad morfkiego 
*brzegit, z żalem wfzyfłkich zatonął; ani ten 
fzczędliwy , który odprawiwizy do połowy: 
morza żeglugę, tam fię na fkale rozbił; ale tem 
fzczęśliwy, który przebywfzy wfzyfikie niebe- 
fpieczeńftwa, zdrowo, całkowicie u pożądane 
go fangt brzega., Nie przy tym zwycjęftwo, 
02 któ. 
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ktoremu na początku bitwy, w pofrzodka bi- рада 
twy fzczęści fię, a na końcu przegraie; ale przyp który 
tym, który ofłatecznie zwycięża. Jakób nie табуы i 
pierwizych fiopniach drabiny, nie na frzodku Ме ucie 
drabiny widział w/partego Pona. Dobrym być fmi nadz 
trzeba, pracować trzeba, cierpieć trzeba, aż до 
końca, aż do korony. Wyrzekłeś fig mocnym 
rzedfiewzięciem grzechu cięfzkiego, trzeba. lig] pna, te 
go firzec aż do końca życia; odrzuciłeś огге |у пет 
chową okazyą, trzeba w tym trwać aż dofwki 
końca życia. Jak daleko do końca, ia nie więtn, 
może być bardzo blifko. Szczęśliwyby był бле 
jeden z czterdziefiu Męczenników, gdyby był 
flatecznie przetrwał w wierze, edftąpił w агу, тос, 
ainny wziął jego koronę: qui perfeveraveritiia niec 
Ee. Prawda: lalka wytrwania pod zafługę nief uyi 
odpada, iako бе Niedzieli przefzłey rzekło ‚у, 
ale to wytrwanie może być u miłofierdzia Bo-f konie; 
žego wyżebrane, ale fpofobiącym йе do niego| milofie 
ladzióm przez dobre życie dawane bywa.|pi | 
Chceli tedy kto do końca wytrwać? niech] дүү, 
trwa zwycięfko w dobrym Życiu, żadnym trusi pówkę 
dnościom nie ufłępuiąc. Próżna więc rzecz но, 
wymawiać бе. grzeíznikowi od pokuty тасһо-Ё пу fop 
dzącemi trudnościami. Nie wyimówi go (ги, 
dność pokuty, nie wymówi trudność życia do-] Wi 
brego po uczynioney pokucie, nie wymówij| czyn | 
trudność trwania y wytrwania w dobrym ży» супа 
ciu. Tmexcn/abilis es o homo. Obwię 
То іа ofłatecznie przełożywizy, nie tylko wieni 
пале | 


wag 
AN 
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| bi aadziei ale y pewności pełen, mówię do ciebie, 
гу którym rzecz moja, grzelzni iku:- memor- effo 
najpebi,... imqguoimihi [рет dedija, Dopominam 
Че uciebie ffowa, które mi dałe% y w którym 
у і nadzieię у obietnicę uczyniłeś nawrócenia 
‚ ф ето. Zażyłeś wfzyfikich wybiegów na wy: 
nym imówkę grzechu twego; mówiłeś fobie: Pers 
2 tempus, refqie, docufque, dabunt confilin т; 
йу nie mógłeś fobie poradzić, upadły wrymóż 
dofwki: z okoliczności mieyfca, potym 2 okoli 
n,|czności ofoby, potym z okoliczności стаз dos 
ówjjszody; pokazało йе dzifiay, że nic nie ważą 
j bylftrudaośsi: w okolicznościach rzeczy. Nic nie 

pizoflaic; wymowki fprawiedliwey nie malz; pies 
kła nięchcefz; nic nie zofłaie, tylko że trzeba 
Ы ГА facite... frublus dignos poni. 
Mówić tu przefłaię, fłachaycie Chrze= 
l scianie; grzelznik beka р Jena, O баан 


pliwosė ci! биеш Мый bada: a а w niep yrawości 
zuchwiałym; do tych: czas ufłowałem owy- 
| mbwkę tego, oco żałować y fkarżyć Пе пах 
leżało. Składałem winę na czaria, gorfży fame- 
J inw fobie od czarta: © Składałem na bliźnich, 
fam będąc zbóycą dufz-bliżaich moich. Skła- 
dałem: na pierwfzych Rodziców, którzy przy- 
czyną byli fkażońey natury, fam będąc przy- 
czyną niezliczenych uczynkowych grzechów: 
| Obwiniałem urzędy moie twierdząc » ŻE zba 
tylko] wienia frzodki były narzędziem zguby: Obwi- 
i Оз піа- 
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niałem źwyczaie złych ludzi, zwyczaii у oby: 
czaiu niechcąc naśladować dobrych ludzi. Ob- 
winiałem potrzeby ciała, a na potrzeby dulzy 
względu nieShiałem. Narzekałem na Mądrość 
Вока, że ona grzechy moie Widzi; ażeby Wi- 
- działa, chciałem.  Narzekałem na hoyność, 4 
łafkami iey pogardzałem. Narzekałem na mi- 
łofietdzie, że fobie ofłateczną zofławiło łafkę, a 


profić о mię. у fpofobie fię.do піёу dobrym 2у-; 


ciem zaniedbałem.  Wrefzcie trudności do czy: 
nienia pokuty zakładałem; zapomniawizy, że 
trzeba pracować na niebo: Dzifiay dzięktiię ci 
Boże гобу; żeś mię fkutecznie obiaśnić raczył; 
poznaię grzechy moie, sżyznaię Пе bye grze- 
fznikiem bez wymówki, y przed obliczem ca- 
lego nieba, у tych wfżyftkich; których upiera- 
jąc йе przy gfżechach pogorfzyłem. 'Załuię za 
wfzyfłkie grzechy moie; brzydzę Пе niemi 
%wyrzekam Йе ich iedynie dla obrażoney ode- 
mnie Dobroci twoiey, którą nadewfzyliko ko: 
cham. O Boże! dixi, nunc cepi przyrzekam); 
Że teraz poczynani, a nigdy cię odtąd żadnym 
grzechem śmiertelnym у powlzedńim dobro- 
wolnym obrażać niechcę, przefzłych zaś grze- 
chów moich tieodwłócznie fzczerą uczynię 


fpowiedź: qui dedifi velle, da perficere. Pa- | 


nie! który dałeś chcenie, day chcenia dobre 
wykonanie; а bądź miłościw wielkiemu grze: 
Sznikowi. 
"Tenże iuż ie wyrok [erca twego Chize. 
ściani- 


ścianini 
O чуп 
ferca m 
raz poc 
ko tobii 
fiay do 
przyize 
wolnik 
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ścianinie ufprawiedliwiony? Ten a nie їпі2у. 
O wyroku naypożądanfzy! о iedyna pociecho 
ferca mego! Hæc me confolaia efl. Teraz te- 
ość | raz pociecha wynurzyć mi każeřtom przeciw 
. t X е, Я У . a 
wi. | ko tobie w fercu moim knował, gdybyś dzi- 
3 ego nie był 


Bożego obwołać. 
runy fprawiedliwe na ciebie rzucało; wołać na 
ziemię, aby е otwierała, a przepaścią piekiel- 
ną pochłonęła; wołać na ferce Jezulowe, aby 
fię przed tobą zamknęło. Mówić „miałem; 
krew Jezufowa niechay ci wynidzie na potę- 
pienie, tmiłoferdzie Bofkie niechay ci będzie 
na zatratę; niech ci będzie wieczne Anathema 
rzeklęćctwo. 

Ale gdy ia сїр widzę dzifiay pokutuiącega, 
fkrufzonego , о nayukochańfzy Przyjacielu Bo- 
fki, Synu wolności, dziedzicu nieba, świadku 
miłofierdzia Bofkiego,  Owocu krwi Jezufo= 
¿| wey, Коки przyczyny MARYI, Pociecho An- 
ра. | iołów у Swiętych Pańfkich! Dziękuię ci ca- 
lym fercem za nawrócenie, upadfzy przed to- 
Ъз, całuię nogi twoie, Żeś dziliay ukochał Je- 
zula mego. Dziękuię ci za wielkie dobrodziey- 
fwo, któreś mi wyświadczył, bo nawrócenie 

04 two. 
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twoie będzie pociechą w oftatnim, zgonie moż 
im, Gdy bowiem Рап móy furowie fądzić 
mię zechce, іа zawołam do niego:' zmiłny іе 
nademną Panie, bo za łafką.twoią айо fig, Że 
przez opowiadanie Ewangelii, które z daru 
twego Iprawowałem, dulza ginąca. nawróci+ 
ła бе do ciebie, y mam ufność wielką, żę Бе» 
Че pociefzony. Nim tey pociechy uczefłnićtwo 
ftanie Пе, teraz wołam: сісѓа йе Matko, паіла, * 
Kościele woitiący, fyn marnotrawny powraca 
do ciebie, owieczka zatrącona wraca do o- 
wczarni, pieniądz zgubiony iuż Пе znalazł; 
czyńcie welele Aniołowie nad grzefznikiem 
pokutującym, ciefzcie бе Swięciskroluiący z 
Bogiem, z włalzcza, których imię пой grze- 
fznik, bo imię wafze nie będzie zhańbione, ale 
więcey was iednego „imienia będzie: w niebie, 
Ciefz Пе przedziwna, naymiłościwfza Pani: па» 
{га Matko Вока,  Opiekuako. grzelzników, 
przyczyna twoia wzięła dzifiay Кисек, Ciefz, 
бе Oycze Przedwieczny,. dzieło twoie. tobie 
oddane. Ciefz fię, Synu Bofki, Dziedzictwo 
twoie krwią kupione. do ciebie Пе wraca. Ciefz 
бе Duchu Przenayświętfzy, grzefznik. który, cię 
zawlze za(macał, dzifiay Пе chwycił łafki two- 
iey. Bądź pochwąlona 'TRovco Przenaświęt- 
fza, iedyny Boże, za twoie nad grzefznemi 
miłofierdzie. Bądź pochwalony Qycze Przed- 
wieczny, Synu Botki, Duchu Przenayświęłzy, 
bądź pochwalony teraz, zawize, па wieki, wie- 
ków, Amen. KA- 
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| na Niedzielę ę' oftatnią ро 
Swis atkach: | 
! | O troiakim ftanie ludzi odkładaiących II 
14. 5 F | 
pokutę у poprawę życia p iutra, dò 
ftarości, do śmierc 
Cum videritis abominationem defo lationis 2. in 
| loco Sant jo... tune qui. im Judæa funt, fugiant. 


„..orate, autem, ut. non fiat fuga оета iñ hye- 
me, uel Sabbatho, Matth: ż4. 


GŁowaimi Dawida mów'e do ciebie Грга- 


ru 


Ze. | 
; ей. 

Q E Jj; R с 

К „wiedliwy BOŻE : dedifi fi metuentibus te. 
fignificationeni, tit fugiemt d ШЕ атсйу. 


{ 
ДЕ Pfal: 59. v. 6. Dałeś oak рве m fię ciebie, 


aby uciekali od oblicza łuku. ak fię fłało z 
nielzę -z$liwą Jerozolimą, iako апуга ро- 
ef wiada Е wangelia, Dał iey Bóg znać о przy- 
e } fzłey całego miaa у. wfzylłkiego Jzraela zgi 


Г 

jo. |, bież aby bez odwłoki Zydowfkiey ziemi mie- 
jęt.: | - Szkańcy uciekali, dwoiakim. napomnieniem. 
„nij rozkazał; iedùym w tych flowach wzyrażo” 


ad. Peny: Gdy 9 obaczycie obrzydliwość fpuflofze- 

nia na mieyfcu świętym; to iefł, gdy fpulło- | 

fzą Kościoł Salomona rokofz podnofzący s INA | 
|! 


domo- HI | 
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domową czyniący woynę Jerozolimczykowie, 
w ten czas uciekaycie. _ Drugim w tych flo- 
wach wyrażonym: niech ucieczka wafza nie 
będzie w zimie ani w fzabaś, to ielt: nie od 
kladaycie ucieczki na zimę, kiedy wielkaieft 


niefbofobność do uciekania dla mrozów, śnie- 
gó 


11 


zawieruch y dróg zafypanych; ani też 
odkładaycie па fzabas, gdzie według praw 
waizych drogi czynić nie możecie. Те rzecz 
Ewangeliczńg Oycowie Swięci fłofuią do du- 
у. Co to ieft mieyfce świę- 
wą odktipiona? 


fzy Chrześcia 
te, jeżeli nie dufza krwią Jezufową 
edług Pawła тей Kościołem Bofkim. 
Co ieft f | j mieyfca tego św серо, 1е- 
Żcli nie grzech cięfzki śmiertelny? bo on ieft 
obelgą у zgw ałceniem tego Kościoła ducho- 
wego. Otóż znak od Boga nam pokazany, 
dwoiakie względem fiebie inaiący napomnie- 
nie. Рісг Гаете, że isk tylko obaczemy fpu- 
fłofzeńie па mieyfcu świętym, to ief grzech 
śmiertelny w dufzy nafzey, abyśmy przez ро- 
kutę y poprawę Życia uciekali, Drugie te, abyś- 
my tey ucieczki na ofiatnie czafy, iakie fą zi- 
nfa względem czterech cżęści roku, Sobota 
względeni tygodnia, nie odkładai. М po- 
żnych bowiem czafach poprawa y pokuta al- 
bo tak icf tradna iak droga ‘w zimie, albo tak 
niepodobna, iak droga u Zydów w fzabas. Ро- 
wtóre więc z Dawidem oddaię ci Boże fpra- 
wiedliwy wieczne jdzięki, że daiefz пап znać, 
abyś- 


bo ona w 


1 t 
абух 
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abyśmy uciekali od oblicza gniewu twoiego: 
асау. г. fgniftationem, ' ut fugiant a facie av- 
єй. A żeby te twoje Chrześcian obwiefzczenie, 
w fercach ich nie było próżne, ufilność moię 
na to dzifiay łożyć będę, abym wfzyfikich do 
nie odwłoczney. życia poprawy żachęcił. 
Żebym żwyczayny uczynił porządek % 
mowier troiaki fłan ludzi odkładaiących po- 
эгахёе życia y pokut uważam. Jedni odkłae 
daig od ititra da jutra; od tygodnia do tygodnia, 
od miefiąca do miefiąca. Drudzy mówią fobie: 
oki nam fłużą czerltwe lata, zażywaymy 
świata: жит pratum fit, quod non pertrane 
feat luxuria вађға. (Sap: 2. 0.8.) gdy przyie 


dzie flarość, w ten czas flatkować y mieć fię 
do Boga bedziemy. , Ttzeci fą, którzy uroili 


fobie, że do nabycia zbawienia; dofyć ieft u- 
derzyć Пе w pierli, у żałować za grzechy; dla 

‹ s wia: dofyć będzie czafu przy śmier- 
ci pokutować, wfi do iutra, drudzy дд 
fiarości, trzeci do śmierci odkładaią poprawę. 
Pierw zuchwali; zuchwalf drudzy; trzeci nay- 
guchwalfi. Ten troiaki żłych ludzi podział, tro- 
jaką: Kazania motego będzie materyg. Ad M. 


D.G. 
Część 1 
ZĘŚĆ 1. 
Jlerwizych 18921 głupftwa nie mogę wam 
i lepisy wymalować, iako w nierozumney 
{prawie Króla Egiptu Farzona: Stanął piegdyś 
przed 


o Adwent ПІ. 
Przed: nim pofłany pofłany od BOGA Moy- 
żele, gorliwie mówić począł: Królu zaka- 
miały da aray lud: Boży wolnością , aoi, nie- 
fpr awiediwie wigzalzi yiężelitego ni: исту» 
ob wiedz 0 tym, że. na więkfzą twoię obel- 
ge, nie mieczem, nie ogniem, nie gradami. у 
piorunami; karać cię będę, ałe żab na cię fpro- 
wadze woyiko: to fprawę moig przeci wko tos 
bie uirzyma, to › Królefiwo twoie ofiędzie, to 
cię wygnańcem uczyni. Wyśmiał Farao mnie- 
шапа. u fiebie pogróżkę, ale w krótce śmiech 
zamienił lię w fmtitek. Rozkszał Moyżefz, aby 
niezliczone wnofkwo żab wzyfzło z'iezior Fx gip- 
fkich. Wylzło, pod miafto Królellswa podlłą: 
piło $ gdyby оу! ко; obległo mury, przez fofy, 
W ły, praec lzierać ће poczę ło; ulice, domy, a 
mienice zaległo, do. Kró'ewskiego. pała 
swdarło figa Nie wiedzial, үөр. А нт 
Farao. W łóżku Królewfkim żaby; porwał fię 

ziłóżka, z pokolu Żaby; ucieka na fal а, żaby; 
dzą znac do folt, na 3. fłach, na fol le, mie 
fach, pułmifk kach, potrawach, żaby. Stąpić mie 
imożna, widzieć han gdzieby albo hę 
nie'trafiła, albosfię: nie pokazywała, albo fkrze- 
kiem fwoim nie napełniała ufzu żaba. Jędzą 
fwoią przyciśnióńy wiec, rófpaczywizy o fpo- 
fobie obrony Król, woła Moyżefza, wyzna- 
ie winę, obiecuie poprawę, profi o modlitw 
do Boga, aby od tego błotniliego dt ró 
był uwolniony: окаіг Dominum, ut auferat ra- 
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nas Ame... EF dimittam populum (Exod: 
v.8.) Proście Pana, aby odiął żaby odemnie, a 
wypufzczę lud z niewoli. Móyżelz, kóry nie 
na zgubę nafiępowił, ale o poprawę F 
ftarał (е, rzecze: Królu naznącz czżs, Któreg 
bym błagał za ciebie Boga: confiitne тий, 
quando deprecer pro te... ut abigantur VANE 
( Ibid: v. 9.) Stanie na to Król zainyślony, po 
długiey twadze odpowie: -cras tutro fię bę- 
dziefz modlił, aby te żabfka zginęły. 

Jefiże kto między wami nayinilf- moi, któ- 
ry to fłyfząc nie zadziwi е? Coż to za rozum 
tego Króla? widzi, że mu йе <w boki żabfka 
wpiły, że iedney mu chwili fpoczynku nie po- 
zwalaią: oczy brzydkością, ufzy bełafem, nos 
furowizną błotnifłą przerażaiąę апае, fiąść, do- 
pieroż głowy fkłonić gdzie niema; а przecię 
na pytanie Moyżefza odwłoki jakieś czyni, стоў 
jutro бе módlcie. Wzdyć to jedna chwila W 
takiey nędzy rokiem fię zdsie! czemu nie mó* 
wi: dziliay, hodie? Zapewne, rozumiem ney- 
milf, wfzyfcy iawne tego Króla głupftwo u- 
znaiecie y potępiacie, Ale profzę, nato fię o- 
plądaycie; czyliż nie fą iak żywo w tym Fa- 
raona pofłępku wymnało wani ci, którzy popra- 
wę życia y pokutę od iutra do ига odkładaią? 
chyba ta tylko między niemi у Faraonem ró- 
Żność, że on na uprzykrzenie y niewyga- 
де ciała (wego niedbał; ci zaś niebefpieczeń» 
ftwami dufzy zewfząd otoczeni, zafypiaią. 

Patrz- 
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Patrźcie ieno co fię to z niemi dzieie;. iuż 
ich nie żaby ale czarei obfkoczyli; od tey: boe 
wiem. famey chwili, -w którey fig: na grzech 
cięfzki śmiertelny odważyli, dziedzictwem pie- 
kła zoftali, Oni jedynym fą celem gniewu .Bo- 
fkiego; iako ci, którzy rokofz przeciwko Рави 
у Srwórcy fwoiemu podnieśli, rózkazy iego 
przełamali, krew Syna icgo zdeptali, у z czar» 
tem aieprzyiacielem Bofkim uczynili: przymie- 
rze; oni Їз, którzy z nadziei nagrody wiekui- 
Деу wypadli, bo łafkę poświęcaiącą, która ieft 
prawem do nieba, ftracili. Oni іа, którzy co» 
kolwiek czynią, próżno czynią, bo nic godne- 
go nieba: czynić nie mogą, póki w odwłoce 
pokuty y poprawy zolłaią; za'nic polly, za nie 
nabożeńfi wa, za nie iałwużny, za піс choć nay» 
częftf(ze włofiennice, dyfeypliny, cznwania, па 
twardey ziemi fypiania. Podobni Га do owey 
Matki, która'częflo rodzi, a nie żywo rodzi, 
bo żadna fprawa choćby naylepfza bez łafkt 
poświęcaiącey żyć nie możę na zafługę nieba; 
a lafka poświęcaiąca, w odwłoce pokuty y 
poprawy imieyfca nie ma. Przydayciefz iefzcze: 
jak Farao; gdziekolwiek бе rufzył, (lanął, wey* 
rzał, wfzędzie go firafzyło żab mnóftwo, tak 
człowieka poprawę Życia odkładaiącego, do- 
kądkolwiek poydzie, gdzie kolwiek бе obróci, 
ściga fumnienie zawiedzione, y iak niegdyś 
Dawida, ulławicznym wołaniem ftrafzy : ubi 
efl Deus tuus, Gdzież Bóg twóy, którego przez 

grzech 


kiedy ( 
wiemy 
Аа?йад 
byś ty 


wzięty 


KAZANIE 1. 
grzech cięfzki flraciłeś? a mogąż być 
nielzczęścia , kary, niebefpieczeńlinva >: , 

To podobno niemi obfaczeni ludzie całey 
ufilności przyłożą , aby fię z nich „wydobyć 
mogli? Takby rozumieć należało; ale (0! z 
rozumu obranych!) Faraona naśladnią. Przy- 
ehodziemy od Boga pofłani Kazaodzieie, 
niegdyś Moyżefz do Faraona, pytamy йе ich; 
kiedy chcą być od tego złego uwolnieni? mó- 
wiemy: сол Ине, quando ... Gbiganiur rama. 


więkfze 


Naznaczcie czas; naznacz lubieżniku, którego- 
byś twoie nałogi porzucił; 'naznacz czas ZA- 
wzięty, któregobyś twoie zgorżknienie ugafił; 
naznacz czas krzywdzicielu, któregobyś cudzą 
rzecz oddał; naznacz czas opoiu, któregobyś 
świętą wfirzemięż iwo zamiłował; па2 


cie czas, któregobyście z Bogiem fie pojednali, 
р, Sti 
=} Loj 2 + 
z piekła wydobyli, czartowfkie więzy potarga- 


li, gryzoty fumienney pozbył. Czeka Bóg, cze- 
ka niebo, czekają Гро wiednicy: confitut, пап» 
do abigantur rang. Y cóz йс dzieie? oto ro- 
zważać, rozmyślać poczynaią; aż ро dlugiey 
uwadze odzywaią Пе z Faraonem: суйу, 270, 
iutro, intro o tym. 

O slepoto! czyłiź nie gorżey między стагїа- 
mi, a niżeli między żabami bawić Пе! eras, iu- 
tro, czemuż nie dzifiay? Pòwiedzcie mi zkąd 
wam, że iutro żyć będziecie? To podobno, że 
iefteście fil czerfiwych? o nadzieje trzciną pod- 
parte! obiecywał fobię iutro, w zdrowie, fot 

inne 
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tunę у wfzyfłko opływaiący Bogacz Ewange- 
liczny; aż mu powiedziano: tey nocy dulzę z flo y йо: 
ciebie wydra: hac mole animam tian reperent |kto dzik 
(1лкиз. и. 20.) ba у wy fawi mogliście uwa- finto, 

żyć, iak częlło zdrowie zawodzi. Ten pô- 
fze dł zdrowo Spats ć, łóżko w grób zawien./ł. 
Ten przed godziną welołey do pomagał Kow- 


non efh 


| Е 
Jako! 
NE; 
Im dłuż 
tym tru 
Im dłaż 
dnieylze 
zwłalzc: 
trzeżyc 
dzi CZy! 
p И 

1 ЕЗ X fzszèra: 
Jutro nie pewne, dziliay do poprawy życiaj pi 4 
pewne. tene certum. 

Ale pozwalam: bądź pewny dnia jutrzey- 
fzego: człowiecze, który dzifiay niechcefz pa- 
kutować y poprawić życia; imamże ci wierzyć, 
фе iutro pokńtować będziefz? Nie wierzę; im 


panii, iużci go nie mafz, bo opople худ fci- 
śniony fko nal. Ten zdrow iak ryba wy achał 
wdrogę, trupa przywieziono icie bar- 
упа nie finebacie:. dimite in- 


dzo. że Au 


cerium, tene certum. Porzućcie, co ielł niepe- 
wnego, а chwyćcie fię tego,co іе pewnego. | 


рохшот 


iutro [д 


dłużey odkł: z, tym Пе bardziey w terce 
twoie grzech wkorzenia, А iak ówe drze-| 
wo, które Пе mocno w ziemię wkorze 
trudno wyrwać, tak grzech długo z: ale zały 
w fercu, trudno wyrugować zdułzy. Cięfzkó cil 
fię zdaie dzifiay przeyść firumyczek mały, кито) 
przybierże, w rzekę fię zamieni, aprzeyść | бо Ale 
będziefz prógł. Pozwalafz dzifiay ifkierće, ñi- 


S „| En 
tro {апе бе pożarem, augalić go będzie nie habui 
; ҮКЕ К ИКУ а Р i ды 
podobna. Prawdziwe fłarego poety zdańiej | mi ? 


Д ; inis di Ferre dentin GŁ | Ё[ 
et notet, €t тогизг Дир differre рип», gii | gołębi 


тот X 8, 
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non efl hodie, cras minus aptus erit. у fkodzi- 
lo у fzodzi, odkładać dobre “przedfięwzięcie, 
kto dziliay niefpofobny , niefpofobnieyfzym 


Va. иго. 


| Jakoż daie бе to widzieć z doświadczenia. 
u. о dłużey kto trwa w nieczyftym grzechu, 
L|tym trudniey mu (е oderwać od niego. 
Im dłużey kto cudzey rzeczy nie oddaie, tru- 
dnieyfze potym oddawanie; im dłużey trunki 
zwłafzcza gorzałkę piia ,. trudnieyfza potym 
trzeżwość ; im dłużcy świętokradzkie fpowie- 
dzi czyni, trudnieyfza mu potym fpowiedź 
fzczera: qui поп ef hodie, cras minus Apius t- 
rii. Ale bądź y to, że megłbyś iutro łacno 
pokutować y poprawić Życia; pokażże mi to 
iutro fzczęśliwe.  Przyidzie iutro, ia cię napo- 
mng, popraw Życia, przelłań Пе kalać lubie- 
żnością, przefłań бе upiiać, odday, co cudzego; 
ty powiefz: iutro to uczynię; znowu przyidzie 
iutro, znowu ia ciebie napomnę: popraw Ży- 
cia; znowu ty odpowiadafz: iutro; y tak od 
iutra do iutra odkładaiąc, rok»drugi у trzeci 
na zbrodniach przepędzifz. О kruku! zawłze 
wołałz: cras, cras, a nigdy nie bieleiefz, y o- 
wfzem im bardziey w lata idziefz, bardziey 
czernieieiz! Pamiętay fobie na Augufiyna fło- 
wa: remanfii foris cum voce corvina, gui пою 
kobuit gemitum columbinum. Zofłał za drzwia- 
mi z głofem kruczym, kto nie mial ięczenia 
gołębiczego. P Część 
X. Balfama Przygod: Tom VI. 


уй 
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m 
Część Il. 

O? Пе niektórzy, a ci należą do drus 
giego podziału złych ludzi: niech tak bg- 
dzie, że figiutro nie poprawiemy, że za mie- 
fiac rok y lat kilka pokutować nie będziem, al» 
poż nie będzie czału, gdy. fłarość przyidzie, flat- 
kować? fam czas w fłarości poiednać lię % 
Bogiem, deliha juventutis Є ignorantias grze- 
chy młodości у niewiadomości opłakać, po= 
rzefłać fwywó!, piiatyk, kompanii, teraz pó. 
ki fużą lata, czemuż nie mamy zażywać $%71а» 
ta? Nierofirópni fa, którzy па jutro: daleka 
na fłarość pokutę ode 
upewnił jak Dawida of 


Bóg ód 


аў UKO 


bo powi 


| ini żyć p 

cały smi 
fiowicie 
fame Gr 


je fię [4 
fłarości 
{7 ten c; 
бф j 


|} 
kiiął ia 


MAG) 
| Wać. d 


nierofropnieyli. którzy 
kładaią. Alboż ich Bog 
długości wieku? alboż obwieścił przez Proro- 
Ка о przydatku lat iak Ezechiafza? alboż uczy- 
nil z niemi przymierze iak z Symeonew? nom 
pifurum fe mortem, (Luc: 2. v. 26.) że do роз 
ty nie отга, do póki pokutować nie będą? ын 

Nędznicy о iutrze nie wiedzą, a zgrzybiałą | olié р 
fiarość obieeuią jobie? Dobrze, dobrze żyicie | іа 


do fetnęy fłarości, jeżeli бе to przez wyrokij| ky йа 
> ` DTIP ( С, 0( 
fprawiedliwego Boga godzi; rozumiecielz,. żeli hi>, 

} А у 


со dobrego W fiarości uczynicie?. Oto śmieie 0 
| HZY 


Boga. 
oddaiecie Bogu; kwiat piekłu, chwally у ba- | ы, 


dyle ofiaruiecie niebu; czyliż nie od pierwfzey | hý; k 
młodości powinniście kochać Boga, 7 5 


08 


KAZANIE 1. 227 
Bóg od piertízego momentu życia wafzego 
was ukochał? czyliż nie cały czas życia wafze: 

si go powińniście Bogt fłużyć, który chce z wa- 

С |imi żyć po całą wieczność? O hoyności! świat 


© [сау śmiele Пе z wafżego przedfiewzięcia. Sta. 
ir |fowicie grzechów poprzefłać w ten czas, gdy 
t- |fame grzechy zbrzydziwfzy Пе wami, Was pot 


Jrzucaią; w teñ czas wyrżekacie Пе lubieżńo» 
|Ści, gdy krei oftygła; tańców, fkakania, gdy 
jwłóćżycie nogi; obżarftkwa, gdy Żołądek le. 
dwo co trawić może; firoid w, gachowania fię, 
gdy zgarbaciała Паго profłtować fig wam nić 
ро2%ўа!а. O akcie heroiczny ! świat cały śmie- 
jie Пе z zamierzeńia wafzego; iakaż bowiem Ww 
|Йагоѓсі do pokiity świętey fpofobiiość ? Jak 
| W (еп czas foztrząfać fimnienie, gdy painięć 
* | upadła? iak żal wzbiidzać, gdy ziniyfły mie Паг. 
kulą? iak dofyć-liczynienie ża gfzechy {ргазўо- 
ас, dylcypliny eżynić, gdy па ramię ręki Ше 
żaniefiefz: pościć, gdy ci lekarze o dyfpenfę 
přofić każą ? па ziemi leżyć, gdy chóciafz W 
iniękkim łożu fypiać tie możelz? iałmużnę da- 
Агас, gdy fkąpfisżo rieroździelna fłatości wła. 
ość węża ci ofadziło w kielzeńi ? 

O pokuto %ydyftyłewaria! Na iednę mi 
Pżećź odpowiedzcie, która powinna Ѓегса wa: 
{ге przerazić, Czyli też w Пагоќеі, której 
£ały interes zbawienia жаїтеса powierzacie, 
Bóg was powoła do рокшу? nefcit jarda mo- 
limina Spiritüs ай gratia, mówi wzięte w 
Fè Ka: 


аа. 


| 
| 


228 Ádment III. 
Kościele Bożym Oyców 55. zdanie. Nie zna Га. | 
{ка Ducha Przenayświętfzego opoźnienia, То 
fowo: nie zna, znaczy odrzucenie od chwały 
wiekuiftey; zwyczaynie bowiem Pilno świę- 
te, chcąc wyrazić wyłączenie czyie z liczby 
wybranych, zażywa tego fiowa: nie znam, ne- 
frio vos. To zaś Йомо: opoźnienia, znaczy 
pokutę na poźny czas odłożoną; z oboyga wy- 
nika ta prawda, że сі zwyczaynie łafki ofłate; 
czney do zbawienia fkuteczney nie maią, któ. 
rzy poprawę życia у pokutę na fiarość odkła- 
daią: gratia neftit,tarda molimina. W fzakże, 
niech, że za dobrocią Boga imoiego, będziefz 
miał opiefzały grzefzniku łafkę; cóż po niey, 
kiedy.złe nałogi twoie, które od młodości wi 
tobie rofły,zatłumią ią tak,iak wfchodzące fłoń- 
ce chmura ćmi; iak zaymuiący ifigjogich wo- 
da гай, iak kwiat rozwiiaiący бе podcina Коў. у. 
fa; aby mie obiaśniała rozumu, nie zapaliła wo: ha A 
li, przez święte upodobanie nie pociągnęła dej Жу 
fiebie ferca? | 023, d 
Dziwuiecie fig, mówiąc: alboż to w zgrzy Powie 
białym flareu maig mieyfce złe fwywolne nal vik w 
logi, aby бе łafce Bofkicy fprzeciwiały? Maigll Bd 
maig. Prawda to, że fłarość wiele grzechów] nim bę 
fkutkiem y uczynkiem popełniać nie może; ali шу 
ed nałogów, do których бе w młodeści ; а 
dalfzym wieku przyuczyła, nie iet wolna. By ү 
kto przez całe życie młode у frzednie lubie | (Des 
\Р 


žny, będzie у w fłarości; choć nie do uczynił `. 
„ku, ciekać 


ku, ale di 
pym, К 
wziętym 
fercem € 
w (1агоќ: 
drzewko 
dzie, gd 
Mai i 
Jak 
godnym 
chaycie , 
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eju !, EF 
będą naj 
znim w 
Wo: kof 
dym y | 
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e |ku,ale do myśli, dowoli y upodobania. Był fką- 
|0]pym, fkąpfzym będzie w fłarości. Był za- 
12 |wwziętym, gniewliwizym w fłarości; przylgnął 
vit |fercem do cudzey rzeczy, przylgnie ae 
OJ | w (łarości.  Naymilfi moi! ieżeli młodociane 
M| drzewko pruchnieie, a coż бе z nim dziać bę- 
у | dzie, gdy kilkadziefiąt lat pofloi? | 
Wy-| `` Апі rozuinieycie, żebym przez potwarz -o 
Hier godnym pofzanowania wieku mówił; pofłu- 
„| -|chaycie Joba о złym fłarcu mówiącego: (Cap: 
KS] 20. v.u.) ofa ejus implebuntur vitiis adolefcentic 
“o ejus, Ё7 cum во im pulvere dormient. Kości iego 
uet Beda napełaione wyfłępkami młodości iego, y 
19 z nim w prochu (раё będą.  Uważmy to flo- 
1 W| wo: kości iego; iak kości, które były w mlo- 
Юю dym у frzedn m człowieku, też fmne fą y w 
we] fłarym, tak nałogi złe, w których młodym у 
1 804 frzedniim będąc zofławał, też fame będą у w 
ЖО] fłarym; iak iefzcze gdy w kości. zamknie fię 
la da ropa, długo w niey ieff, trudno ią bardzo, y 
prawie niepodobna wywabić, tak gdy йе czło- 
2777] wiek w młodym у frzednim wieku napiie zło- 
e na] ści, taż nieprawość do fetnego wieku trwać z 
Ма nim będzie: ofa ejus implebuntur ‘vitiis. U- 
0% ważimy у te Rowa: w prochu znim [раё bg- 
wa] dag; chciał niemi wyrazić Job: że taki czło- 
ši | wiek choć na басһ upadnie, przeciefz mocny 
д Byl będzie w nieprawości: potens es in iniquitate 
108 £ P/s v.3.) Choć iuż prawie w ropę бе roz- 
czyj ciękać pocznie, przeciefz rozlewać fię na zbro. 
KU; K3 dnie 
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dnie nie przefłanie: diffufur ut адма; choć 
107 w popioły śmiertelne rozfy py wać fię, prze- 
ciefz ognie złe taić będzie: cum ¢o im pulyere 
dormient, Otoż pokuta w fłarości. 


Część HI, 


Jeżeli tak бе ma rzecz, wnieściefz fobię 


naymilfi moi, К Ее. wąs Bog pięknym: 


utalentował КЫП, wnieście fobie: 1е7еҢ 
taki nierozum, na fłarość poprawę życia ode 
kładać; iakież dopiero głupfiwo, odkładać ną 

odzinę śmierci? Cała przyczyna tych nayzu+ 
chwalfzych ludzi ieft; mówią oni; do zba: 
wienney pokuty według Teologów dofyć na 
tym, byle szłowiek blifki śmierci, iuż mówić 
nie mogący, przytomnęmu Kapłanowi dał znak 
żalu, у Sakramentalne od niego odebrał roz: 


ZAGR; a gdy tak łacna yokuta, czemuż іеӯ | 
g! у I 


nie mamy odłożyć na godzinę śmierci. Do. pos 
kuty zbawienney dafyć ieft dać znak żalu w 
godzinę śmierci; a gdy cię bracie grzefzniku 
śmierć nagła porwie, gdy apoplexia ściśnie, раз 


raliż udul, z (chodów fpadniefz y kark да“ | 


miefz , gdy Zalypiaiącego obaliny kamienicy 

przy walą; gdy przechodzącemiu dachówka (pa. 

daiąca głowę rozetnie a mózg wypryśnież w 

ten czasże będzie dawał znak żalu, у,готогте+ 
fzenie odbierał od Kapłana? 

„W Poznaniu Lichwiarz bez żadąey -popra: 
wy 


menta, 

śmiertel 
ftadzy | 
wziąwi: 
flwie Pa 
wiedzia 
ło przeć 
drodze 

cię, az 
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«су naig! fobie mięfzkanie blifko Kościoła Far- 
пеоо S. Magdaleny у Colleg u п nalzego, łu. 


4 х , СБа 
Śmiertelna konwulfya „przypadła , umówienł 


wziąwfzy Xiąd 
ftwie Pana, o Którego zbrodniach publicznych 
wiedział, fpiefzy isk może, a że mu bliżcy Бух 
ło przez cmentarz , tamtędy Пе udaie, przy 
drodze iafney piękności fiedzące obaczy dzie» 
cię, a z płaczem mówiące te po łacinie {lowa i 


| Jero Pater! ah Oycze , iuż nie rychło! Do- 


mniewam (бе, iż był Anioł firóż niefzczęśliwe- 
go Lichwiarza, który z rozkazu Bofkiego da- 
wał znać Kapłanowi, by бе darmo nie trudżi, 
ponieważ pofpiech iego święty fprawiedliwe 
wyroki Bofkie poprzedziły. Когорпу Ka- 
plan ani бе zafłanowił; rozutniał, iak fię trafia, 
że czartow(kie w tym było  ofzukanie, tym 
fpiefzniey przypada do kamienicy, ale trupa 
znayduie. /Otoż mafz nayopłekańlzy człowie- 
cze; pokutuy teraz, teraz fię miey do Boga, 
kiedy możefz. Ого iefi Kapłan, ale ciebie nie 
mafz; oto głowa, ale iuż nie pozna dobroci 
Bofkiey; bo dufza tam pofźła, gdzie ani przy= 
czyny, ani mądrości, ani porady nie mafz. Oto 
ferce; ale już na wieki Boga kochać nie będźie. 
Oto «Йа; ale nie wymówią: Jezus, Marya, Jo- 
P4 zef» 
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zef. „Ою ufzy, ale па Kapłańfkie pobudki głu- 
che. Widzifz iak cię zdradziła głupia pokuty 
w ofłatni moment nadzieia: dofyć ie/ł dać znak 
talu w godzinę śmierci? 

Wybaczcież mi Swięci Pokutnicy: Augue 
ftynie, Jakobie, Romualdzie, Ottonie, Magdale- 
no, Taido, Beatryko! błądzicie; co po tych 
wafzych fpowiedziach heroicznie wypifanych? 


co po tych pufłyniach, głodem ciała udręcze=, 


niach, żywym w grobie zakopaniu fię? błą- 
dzicie. Oto grzefznik powiada: dofyć ief, dać 
znak żalu w godzinę śmierci, a będę miał wies 
bo. Być iedno muli, albo wy błądzicie, albo 
grzefznik od rozumu odchodzi, Ale wybaczcie; 
do nóg wafzych upadam; wybaczcie, zachwa- 
le wam zadałem: błądzić nie możecie, bo coś. 
cie czynili, z mądrości Ducha nayświęrfzego 
czyniliście; mufi być więc, że grżefznik bez 
rozumu fobie pofłępuie, gdy na ofłatni życia 


moment pokutę odkłada. Mówi: dofyć ief до | 


pokuty, dać znak żalu w godzinę śmierci ; po» 
zwalam dla tego, gdy бе trafi Kapłanowi być 
zawołanym do chorego , który iuż mowę 


zamknął, у Ifpowiadać Пе nie może, w ten [ 
czas podaie mu Pana Jesusa ukrzyżowanego | 
mówiąc: ścifniy ten Krzyż, alboli weyrzyi na | 


Jezufa Zbawiciela, a przez te day ті znak, że 
za w/zyfikie całego życia rwego grzechy żału- 
беј: iedynie dla Dobroci Bofkiey obrażesej „ w 
te ma/3 wolą więcey nigdy nie obrażać Boga 3 
shoga 


собуй 
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|choćby ci łafkawość iego dłużfzego pozwoli 
|życia; y gdy to uczyni chory, w ten czas Ka- 
plan mocą Chryfłufową odpufzcza miu grze- 
chy iego przez te Вота: i 
Pozwalam to, ale oraz chcę was mieć 

przeftrzeżonych, że nie na famym danym zna- 

ku, ani па famych fłowach Kaplatfkich pra- 

wdziwa należy pokuta, ale potrzeba iefzcze, 

fkrulzonego {егса, у niezmyślowego przedlię- 

wzięcia poprawy; ieżeli tego nie będzie, choć- 

by tyligc razy chory Krzyż całował, choćby ty- 

Бас razy dawał mu Kapłan rozgrzelzenie, po- 

kuty prawey nie mafz. 

Uważcie zaś, iak to ief trudna rzecz, aby 
ten człowięk, kióry pokutę y poprawę Życia 
na godzinę Śinierci odkładał, aby miał pra- 
| wdziwy żal za grzechy y przedfiewzięcie; tru- 
dna: bo fię do niego przez całe życie nie przy- 
uczał; trudna; bo w ten czas іеї na umyśle 
wielce pomiefzany; trudna: bo w ten czas іе 
boleściaini śmiertelnemi ściśniony; trudna: bo 
Kapłana, który daie mn pomoc zbawienną, 
zrozumieć dla uflaiących zmyfłow nie może; 
trudna: bo czart ofłatnią natarczywością na- 
ciera na niego, «namiętności wzbudza, nałogi 
porulza, przypomina ofoby, mieyfca, czafy ; 
iławia fzpetne wyobrażenia, przywodzij na 
pamięć urazy. nieprzyiaciellkie, całą zgoła myśl 
czym innym roztargnie, aby o Bogu nie pa- 
miętała. Gdzież, tam żal, gdzie ma byc przed- 


з 


а 


1 ciebie rozgrze- 


fiewzię- 
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fięzięcie? Auguflyn, Chryzofłom, Cypryan, 
"Tomafz, Bernard fądzą, Że w ten czas 0 pra: 
wdziwwą pokutę trudno. 

Rzeczefz: «ależ BOG miłofierny; prawda, 
imiłofierdzie Bofkie ieft,iedyną podporą zba- 
wienia nalzego; ale taki człowiek, który całe 
życie żle przepędziwfzy, pokurę na godzinę 
śmierci odkładał, nie iefł godzien miłoflierdzia 
Bofkiego; gdyby bowiem Bóg nad każdym 
tskim miłofierdzie pokazywał, otworzyłaby fię 


te podo 
wynidź 
ga fztyl 
filz to? 
ozdrow 
tamten 
gia, gi 
nąl А 
tak ia t 
śmierci 


do wfzelkich zbrodni droga; bo mogłby ka- | nek; a 
żdy mówić: pozwolę ciału, namiętności, laż | 3 na gc 
bości, a przy śmierei uderzę Пе w pierfi, wnie z 
y niebo weżmę, a takby dobro duchowne ca- | ką nie 
Jemu Cbrześciańftwu pofpolite upadło, które | Na 
teft godnieyfze, a niżeli jednego człowieka | MAM € 


zbawienie. Rzeczefz: wfzakże łów dobry сас 
łe życie był złym, a w godzinę śmierci до: 
fiąpił iniłofierdzia? Prawda, cóż mi ztąd wno: 
fiż} wigc уму ćhoć całe życie będziefz nié- 
cnota, doftąpifz miłofierdzia? slepy wniofek. 
Pifze Pliniofz: pewny kawaler miał w bo: 
ku wrzód wewnętrzny, naktóry wielce bolał; 
fzukaiąc zdrowia fortunę zgubił; gdy Żadney 
fólgi nie miał, zwadziwizy fig, wylzedł na po: 
łedynek w rolpaczy , chcąc (е narazić na 
śmierć, przebił go orężem nieprzyiaciel, 7а- 
miaft smierci, dal życie; bo przekłuty wrzód 


wypłynął; a zraniony ozdrowiał, Daymyż | 
grzefzniku, że ty iefteś podobnym kawalerem, | 
że | 


ч 


А 
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| że podobny паба wrzód w boku; nu ieńo 
wynidź na pojedynek, otwórz pierfi, пага? Пе 
па fztylet, Gzdrowieiefz raniony. „CÓŻ? uczy- 
nifz to? niechcefz; czemu? “(аке tam ten 
ozdrowiał, czemu nie ty? odpos iadafz: że 
tamten z rany ozdrowiał, to trafunek rzadki; 
aia, gdybym fẹ tak naraził, zapew nebym zgi- 
nal. Mądrze odpowiadafz; ale iak ty mnie, 
tak ia tobie. Ze łotr przez całe życie zły przy 
śmierci dofłąpił miłofierdzia, to rzadki trafu- 
nek; ale ty ieżeli niecnotliwe życie pros adzić, 
а na godzinę śmierci Ipufzczać Пе będziefż, pe- 
wnie zoiniefz. "О iaki nierozum, w tak wiel. 
ką niepewność dulzę jedynaczkę rzucać! 
Naymilfi moi fłuchaycie! dobrze ia trzy- 
mam о Świątobliwości wafzey, ale że częfto 
między dobremi у о złych nie trudno, kto 
wie, czyli między wami nie znayduią fię 
tacy, którzy dawno w nieczyftym nalo- 
gu leżą , ufławicznie бе zapiiaią, nieubła- 
pang zawziętość w fereu fwoim warzą, cu- 
dzey krzywdy choć mogą, nagrodzić niechcą, 
а chociaż Пе (powiadaią, bez żadney poprawy 
w złościach trwaią. Jeżeli Пе dzifiay między 
wami tacy znaydułą, (bodayby бе nie zńay- 
dowaliy mówię do- nich flowy Pfalinifty: 
(Рр оа. о.к.) hodie fi vocem ejus audieritis, 
nolite obdurure còrda wefłra. Jeżeli dziś głoś 
Ducha Nayświętlzego ufyfzycie , powołuiący 
wać 


к= = 
сазе ЖЩ — 
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wasjdo pokuty, nie zatwardzaycież (еѓс wa: 
fzych naymilfi moi; fłuchaycie głofu Ducha 
Nayświętfzego , bo głos iego, їе znakiem mi. 
łości, początkiem zbawien: a, zadatkiem na 
wieczny*żywot, radą, która niepochybnie flu- 
chaiących fiebie zbawia, a gardzących fobą po- 
tępia. Słuchaycie głolu Ducha Nayświętlzego, 
bo to, со was od Йисћапіа iego odwodzi, zdra- 
dą iel. Jutro nie абе, fiarość nie pewna, 


: у 
pokuta opoźniona albo żadna) aibo nie pra- 


wdziwa. Jeżeli na flarość poprawę odkłada- 
cie, ofiarę dzielicie; co ieft lepfzego: czartu, co 
gorfzego: oddaiecie Bogu; wiek kwitnący czar- 
tu, zgniłą zgrzybiałość Bogu. Podobni w tym 
do Kaima; aiako Bóg na ofiary Kaimowe nie 
wceyrzał, tak у pokuty wafzey nie przyjmie, 
Jeżeli pokutę odkładacie na godzinę śmierci, 
w famey rzeczy mówicie do Boga: Boże! pó- 
ki żyjemy, deptać cię będziemy; iak pomrze« 
my, przefłaniemy. Mówić bowiem: niechcę 
teraz, ale w godzinę śmierci pokutować będę; 
iet mowić: poki zmogę, będę obrażał Boga ; 
przeflanę, gdy nie będę mógł; iefiże to żal? 
iefiże to przedfiewzięcie? Słuchaycie naymilfi 
moi głofu Ducha przenayświęt(zego, a flu- 
chaycie абау, hodie.  Jeżeliś kto w lubie« 
żnościach ? porzuć nałogi; ieżeliś w gniewie? 
darvy: dla miłości Jezulowey; ieżeliś ukrzy» 
wdził? odday; ieżeliś wziął Rawę? wróć; ie- 
żeliś 
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želi do-tychczas był świętokradzeg? przygo- 
= U z 
a ltuy powfzechną fpowiedź; a to „czyń bez od- 
|włoki, bez iutra, hodie. Daie ci znać Ewan- 
A |gelia, gdy obaczyfz fpuftofzenie na mieyfcu 
|świętym, uciekay do pokuty; a ieżeli to, com 
| | dotychczas mówił, nie pobudza was do po- 
| prawy (życia, a czy za pomocą twoig Duchu 
' |.przenayświętfzy fkitecznieyfzą pobudką bg- 
© | dzie to, co w паћершасут Adwencie przeło- 
| żę? tegaz у zaw [ze łafki twoiey żebrzę , aby 
niegodnych uft moich Пома w fercach flu- 
chacza mego nie ginęły, Amen. 
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KAZANIE 


Na Niedzielę т. Adwentu. 
Stawia winnego na dolinie Jozafato wey. 
His fieri imcipiemtibńs «.« leate capita vefira. 

B= Lucz 21. 


\ 


bRO Kazaniu złym ludziom wezefną po- 
prawę Życia radziłem; niewiem, czyli 
moia ufilność y przyczyny pożytek iaki w 
fercach ich uczyniły. Jeżeli żadnego? żal mi 
czyni daremna fatyga; wfzakże oraz pociechę 
przynofi dzilieyfza Ewangelia, gdy taką po- 
budkę wfzyAkim daie, która іе naylpofo- 
bnieyfza do wżźrufzenia: ferca, nayfkuteczniey- 
ўга 


ШДЭ? 
4 Wielka ufilńością na przefzłoniedzielnym 
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{та de poprawy złego `na lepfze życie. A iak 
nie ma być nayfkutecznieyfzą do poprawy po: 
budką ów (34, który świat zakończy, у zmar- 
twychwfłałych iednych koroną daciiie,  drii- 
gich potępieniem fkarzeż Sam Chryfłus Zbas 
wiciel nic tak częściey у ufiliiey w głowy ў 
ferca ludzkie nie wbiiał, јак {ад ollateczity 
Przy wniebowilłąpieniu fwoim wołać Anioła-* 
wi kazał: tak przyidzie Jezus ha fad; iak teraź 


widzicie go do nieba idącego. W hiebo, wfłą- * 


piwfży тей+} Ducha przenayświętfzego dla tey 
przyczyny, aby nauczał ludzi fprawiedli wości 
у fądu. Po zefłaniu Diicha tiayswiętlzego wy: 
ftal na cały. świat Apofłołów; aby fad opošid: 
dali. Piotr wyznaie: (а8: 10. 0: 42.) iż przykazał 
nam dać świadećlwo, że оп iefł Sędzią od Bd: 
ga polłanowionym żywych y timarłych ; płd 
cepit sobis tęfificari, guia ipfe ef conflitti- 
tur а Deo Fudëx vivorum ЄЎ mortucfum., "Pas 
wêl w Arenach obwołuie: айий diem, їй guo 
judtcaturuś efi orbem: (Aor: tj. v. żi.) Poftaz 
nowił dzień, w któtym ina Świat fądźić; y to 
ia ат opowiadam: 

Cóż tego za przyczyńa, że Chryfiiis tak 
przez fiebie, iako przez Ducha nayświęt(żego ; 
jako też przez Apoflołów fwoich tak częflo о 
fądzie ойаѓесгпупі , ludziom тас daie? oto 14; 
nié mylę fig: bo przypomaienie firalznego fġ- 
du Bofkiego ief nayfkutecznieyfzyśia +. 
kiem do poprawy źłego życia, FefiX Starofla 
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Jak tylka ufłyfzał Pawla maiącego „о fądzie Ka- 
ja: zanie; boiaźnią Bożą ferce fię iego przeraziło, 
aè: (у cały zadrzał, Hieronim połzedł na pully- 
a. nie, у w lochach Пе zamykał, bo zdawało mu 


jak 
| 


rij- > 1 
a: (fig, że łofkot trąby fądosvey о ulzy iege obi- 
4 fial бе: furgite mortm. Auguftyn w Кіе 


fpowiedzi Iwoich napifał: żem z 
0. | powiiał, powinienem to pamięci na 
| Więc albo naymi fi moi zapomniycie о tych 
„| wlzyfikich przyczynach, któremi ia. w prze- 
| fzło. niedzielnym Kazaniu rofpufine umyfy do 
mieodwłóczney życia poprawy przynagjałem, 
levate capita vefira, podnieście głowy, OCWÓTZ- 
cie oczy; widok w porządku wiekow ofłatni, 
w iiwadze pierwfzy ; widok, na który niebo 
y ziemia zadczy, па który (tworzona zmieni бе 
natura, to іе fad Boga żywego nad umarłemi 
do uwagi y widzenia wafzego podam; а nie 
wątpię, że ten ferdeczny uczynicie fobie wnio- 
fek: ah trzeba fię poprawić! ale mnie! na taką 
odważyłem бе materyą, która fiły moie prze- 
жуа? Trzeba. wielkiey świątobliwości, а- 
| by zbawiengie ; mądrości, aby prawdziwie; 
: | wymowy, aby iaśnie kto o niey mówił; ia zaś 
| tego nie mam.  Więcże o przedfiewzięciu 
Amami rofpaczać? Duchu przenayś więrfzy! któ- 
ryś mnie niegodnego do opowiadania pra- 
wdy Ewangeliczney powołał, ku pomocy la- 
fki twoiey żebrzę, a was fluchacze profzę, a- 
„byście, w czym nieudolność moia ubliży ży- 
} wą 
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wą wiarą nagrodzili. Rzecz całą na cztery 
Kazania podzielę, ażebym fobie do mówienia, 
wam. do pamięci uczynił łacność; obyczaiem 
fądownym póydę. W pierwfzym Kazaniu 
tych, którzy imaią być fądzeni, na dolinie Joza- 
fatowey fławię; w drugim Kazaniu Zbawicie- 
Ја Jezufa na fąd zafiadaiącego pokażę; w trze- 
cim Kazaniu roztrząśnienia praw całego świata 
otworzę; w czwartym Kazaniu, wyrok Z ro» 
ficząśnienia uczyniony ogłofzę. Boże day to wy- 
konać z pożytkiem. Ad M.D.G. 


Dwie rzeczy w dzilfiey(zym Kazaniu trze- . 


ba mi fprawić; pierwfza: abym zmartwych- 
wfłanie umarłych, druga abym rozłączenie ich 
na dolinie Jozefatowey, -gdżie fądu Bofkiego 
czekać będą, opiłał, Ledwo со łofkot trąby 
Archanielfkiey z grobu wywołującey umar- 
łych po całym świecie zagrzmi, mówi Ewan- 
gelia: (Matth: 24. v.37.) ficut in diebus Noe, ita 
erit adventus Filii hominis, W ten czas to fig 
flanie, co (ię ftało za dni Noego, to iefł pod 
czas potopu Świata: iak bowiem za dni Noego, 
iedne wody z nieba (рабу, drugie z ziemi do 
góry wyfzły, у powlzechny uczyniły potop; 
tak па zatrąbienie Archanielfkie iedne dufze z 
nieba, drogie wynidą z piekła, у w iednym 
momencie, w iednym myaieniu oka, in mo- 
mento, iw ifin oculi, iak mówi Paweł: (1.Cor: 
15.0.52.) Wizyfcy ludzie, którzy żyli, żyią, y 
żyć będą, ( dziatwa y młodzi, frzedni у fłarzy, 
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począwfzy od Adama aż do tego ofłatniego 
|azłowieka, który obaczywfzy znaki пайерц- 
iącego (аби, od boiaźni ulchnie.) Мусу 
powfłaną od śmierci, у powtóre fię urodzą. 
| Należy bowiem, żeby iak wfzyfey w Adamie 
wnarli, tak wlzyfcy mocą Chryftufa na żywot 
| powtórny urodzili Пе; tak uczy Paweł S. Po. 
wiedzisłem , że бе wizyfcy powióre urodzą. 
| Dwoiakie, naymilfi moi, ieft człowieka naro- 
| dzenie: iedne przyrodzone, drugie nadprzyro- 
dzone, między oboygiem wielka różność, Na- 
| rodzenie przyrodzone iefi z Matki; narodze- 


| nie nadprzyrodzone ieft z ziemi; iak mówi Job: 


| zgniliźnie powiedziałem, Oytem moim іеї. 
| Narodzenie przyrodzone nie ieft w mocy czło- 
| wieka, aby fię takim lub takim narodził; 1/4 


| fecit nos, EF non ipfi nos, mówi Dawid PA 99. 


Narodzenie nadprzyradzone іе nielako; w 
mocy człowieka, bo takim бе narodzi, iakim 
być zechce; narodzenię przyrodzone takiemi 
nas wydaie, iakiemi poczęliśiny fig w żywo- 
cie Matki; narodzenie nadprzyrodzone takie» 
mi nas wydaie, iakiemi żyliśmy. Piotr naro- 
dzeniem przyrodzonym ій fynem rybaka, na- 
rodzeniem nadprzyrodzonym ieft wfpół.fędzią: 
fedebitię judicantes, Jeroboam narodzeniem 
przyrodzonym, іе (ynem Króla Salomona, 
narodzeniem nadprzyrodzonym iefł niewolni= 
kiem czarta. Ма głos tedy trąby Archaniele 
) fkiey 


Q 
X. Balfama Przygod: Tom VI. 
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fkiey wlzyfey ludzie powtóre fig urodzą па« 
rodzeniem nadprzyrodzonym, Бо ќе zmar- 
twychpowfia vie; będzie famego Boga dziełem, 
wizyftkie lity tworzone przechodzącym. 
Wielebym ia tu o tym nadprzyrodzonym 
narodzeniu czyli zmartwych -powfłaniu mógł 
mówić, ale że to raczey dworność чата kon- 
tentowałoby, а nie ferce zapalało, miiam wizyft- 
ko, o czym ciekawość fzkolna pytać zwykla., 
Te tylko odmiany uważam, które zdaią йе 
być niepodobne, a w famey rzeczy prawdzi- 
we, y ferce przerazić powinny. Trafi Пе w 
owym powizechnym odrodzeniu, że wielu 
tych: którzy byli w naywiękfzych, honorach, 
godności, pow(łaną ze wzgardą; ci zaś, któ. 
rzy byli w;zgardzonemi, za піс miani, powfia- 
ną z godnością. Przyidą dulze Królów, Kfią- 
żąt, Panów potępionych, do fwoich grobów 
marmurowych, porficowych, fztoką śliczną, 
złotemi nadgrobkami , miflernemi pofągami 
ozdobionych, gdzie ciała ich z wielką okaza- 
łością złożone były, y płaczliwym rzeką gło- | 
fem : ейі ttt ciało nafze, któreś mam było | 
pobudką y narzędziem do obrazy Bofkiey? { 
wynidż ztąd, ożyi, abyś na wieki gorzało. Zal 
nayiaśniey(ze tytuły ognie, 2а koronę kółko | 
niefzczęśliwey wieczności, za berło rózgę gnie- 
wu Bożego, za łańcuch złoty wieczne pęta, za | 
purpurę płomień pożeraiący, 2а Maiefłat owę | 
ciafność mieyfca piekielnego, na którym iak 
śledźie 
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14 A ась И 
(еде wbeczce иосгопе na wieki leżeć bę. 


|dziefz; za pałac więzienie, za Pańfkich dwo- 
rzanów niezliczone czartow(lwa będziefz mia- 
ło zgraie. Móy Boże! co za próżność świa- 
| towe honory! na co fię przydało być Królem, 

na co być z wyfokiey krwi zro- 
|dzonym, z naygodsieyfzemi domami fkolli- 
| gowanym? na co od wfzyfikich odbierać po- 
| опу, eześć, u wfzylikich mieć wziętość, po- 
ważenie, gdy na міскі trzęba ginąć? vanitas 
sanitatum ! 

Przeciwnym fpofobem przyidzie dufza z 
nieba ргойеро у wzgardzonego chłopka Izy- 
dora, aby wzięła ciało fwoie, znaydzie go na 
ementarzu, albo pod figurą pogrzebione, 1а- 
dnym kamieniem niepokryte, dopieroż mar- 
murowym, porfirowym nadgrobkiem nie zna- 
ezne; nie ma lewków, Geniufzów, Rycerżów 
koło fiebie ftoiących, Bóg firzegł kości iego; 
nie ma frebeney, tombako wey, akfamitney, cy- 
nowey trunhy; nie purpurą ozdobione, ale 
(chwała Bogu, że kawałem konopnego płótna 
*obwinione leży! у radofnym na niego zawoła 
glofem. Wynidź, wynidź nayukochańfze mie- 
{zkanie moie; dofyć iuż leżyfz w ziemi, czas 
do nieba , czas zamienić chaty w pałace, fict- 
| mięgi w purpurę, pługi w wozy ttyumfalne, 
rydle w berla, fłan pracy w Пап wiecznego 
odpoczynku; to cię cżeka, bo w profłości y 
| pogardzie fwoiey Boga kochałoś, О nayfpra- 

Qż wie- 


244 Adwent ІП. 

wiedliwfzy Boże! Wierzę, wierzę, Że nie ie- 
fies acceptor Perfonarum , nie mafz baczenia 
ma olobę y godność iey zi ą; nie na Ce- 
{arza , Króla, Xiążęci patrzyfz, ale па 
tego, który acz ieft ' fifzy, naywzgar- 


dzeńlzy, ale cię prawdziwie kocha, y chce е 
fiużyć. 
Trafi бе iefzcze w owym powfzechnym 


edrodzeniu у ta przeciwność, że bogaty po-, 


wiłanie ubogim,: а ubogi powiłanie naybo- 
gatfzym. 1 aginuycie fobie, że na głos Ar- 
ehanielfki porywa Пе ów bogacz Ewangeli- 
ezny z Łazarzem nędzarzem wielkim; gdzie 
profzę bogacza dobra, włości , inwentarze? 
gdzie pałace, kamienice? gdzie fzkatuły, rożne 
dochody? gdzie fprzęt domowy wielki y bo- 
gaty? oto wfzyfiko zgorzało, w popiół бе o- 
bróciło przez ogień, który poprzedził fad ftra- 
fzny Boga: Cóż więc ma? nic nie ma, mówi 
Pfalmifia: (P/: 75.7.6.) Dormierunt ... EF ni- 
kil invenerunt viri divitiarum in mambus fu- 


ir. Zalnęli, toieft, pomarli mężowie bogaci] 


у ocknąwfzy Пе, to iefi zmartwychwfławizy, 
nic w rękach fwoich. nie znaleźli, -Nic nie ma, 
bo бе tylko fłarał o doczefne rzeczy ; nie da- 
wał on iałmużny, nie budował Kościołów, nie 
zapomagał potrzebnych, nie modlił fię, nie po- 
ścił, całą ufilność do znikomych obrócił rzeczy, 
jak fortuny przyczynić, iak fię mieć dobrze; a 
to wfzyfiko przeminęło, nie teraz nie ma: nihil 
uenerunt. © iak 
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ie. f. О iak ten bogacz ubogi! ale przeciwnie О 
nia ак ubogi bogatym! Jakież fpytacie ma dobra 
e Łazarz, który przed wrotami bogacza leżąc, od 
a jełodu у nędzy ninier Prawda: żadnych 
dobr ziemfkich nie ma, ale ma duchowne wiel- 
; d |kie; mówi Auguftyn: Thefauruws tuus meritum 
| Jłuum, fkarb twóy zafługa twoia. Nie zabie- 
n|sał on o fortuny ziemfkie, bo wiedział, że 
/padkami, a oftate- 


1: 


po- wizyftkie tyfiącznemi prz 
bo. |eznie ogniem Sąd Bofki poprzedzaiącym zginą; 
Ar. fale wedle rozkazu Ewangelicznego fkarbił fo- 
bie w niebie, nieogarniony fkarb cnót świę- 
tych zebrał; miał żywą wiarę, гойгорпа na- 
|dzicię, miłość gorącą, ćwiczy! бе w fprawie- 
| dliwości у miłofierdziu, był czyftym, cichym, 
bo- |wfirzemięźliwy:n, cierpliwym; coż za dziw, 
; o- | Że {па Sąd Bofki powlłanie bogatym? wielki 
1га. | fkarb znaydzie przy fobie, fkarb, który był przy 
bvi| im. gdy żył; pofzedł z nim do grobu, gdy 
ni- | umarl; ścigał go na dolinę: Jozafatową, gdy 
u | zmarewychw(łał; nie odfłąpi go, gdy do nię- 
ba póydzie: opera fequusntur. O fkarbie tõ- 
warzyfki, iakoś powinien wfzyłłkich ferc fid- 
rania у ufilaości ku fobie obrócić! Niech to 
uważą, którzy aby со zyfkali, Mize w niedzie- 
le y Święta opufzczają, dni święte pracami 
gwałcą, dla interefsów , które by бе na inny 
czas odłożyć mogły, fpowiedzi, kommunie, Ra- 
zania porzucaij; o iak Пе zawodzą! rozumie- 
ig, że przeto bogatfzeimi fig аід, a oni faig б 


i k Q3 ubo- 
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ubożlzemi.Przemilaiące rzeczy zyfkuią, a wie- 
czne tracą. Nie z końmi, nie z oborami, nie 
g fzkarułami, nie z Кгататі, nie z winami, nie 
z interefami па fąd Bofki póydą; ale z cnota- 
mi, z zafługami, które to nayprawdziwfzym 
{з (karbem człowieka; у jeżeli tego mieć nie 
będą, wieczne ubófiwo ich czeka: nihil in 
manibus invenerunt. 

Trafi fię iefzcze naymilfi moi w owym 
powfzechnym odrodzeniu y ta przeciwność, żę 
ladzie w całym życia przeciągu opłakani, udrę- 
степі,Йгарепірочғ апа wefołemi; ата$ w całym 
życiu wefeli , wizyfiko według fwoiey myśli. 
maiący, powfłaną opłakanemi. Bym бе Z te- 
go wytłumaczył, fławiam przed oczy walzę 
Męczenników Swiętych z iedney firony, z dry- 
gicy Tyrannów okrutników, Neronów, Dyo- 
klecyanów, Domicysnów, zmartwychpowiła-| 
iących. Со nad Męczenników SŚwiętych opla- 
kańizego у firapieńfzego było? Tukli fię naj 
wygnaniu, gnili w więzieniu, głodem ginęli 
w prześladowaniu, chwytano ich na katulze, 
mieczem tracono, toporami ćwiertowano, Q- 
gniem palono, w wodźie z przywiązanemij 
kamieńmi topiono. Cierpieli iedni po dziefięć. 
drudzy ро dwadzieścia lat, innt po trzydzieśc 
у więcey. Zycie ich zdawało бе być ойі 
czną Śmiercią, a śmierć zdawała fie być życięn 
у ochłodą, Co nad Nerona, Dyoklecyana, Domi 
cyana, wefelfzey myśli bylo? Cielzyli figuftawi 
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eznemi ucztami, biefiadami, tańcami, kapelami; 


| rozwefelali fię przedziwną ogrodów  Tozpo- 


rządzonych ozdobą, rozrywali fię otworze- 
niem dwornych widowifk; a o innych niezli- 


czonych wym yślnyćh rozrywkach co mówić? 


| Оў y сіу tam ci, Cefarze, Tyrannowie y 


Męczennicy powfłaną. O iaka między niemi 
różność! którzy fię śmieli, płakać; którzy pla- 
kali, śmiać бе będą. Wefelić бе będą Męczen- 
niey, biorąc 2 grobów ciała fwoie. O nay- 
fzczęśli wfze wygnania, rzekną, któreście nas do 
Qyczyzny przyprowadziły: O błogofławione 
więzienia, któreście nam wolność Synów Bo- 
fkich darowały. О miecze, katufze, koła, fzu- 
Ъіепісе, pale, Оу; navch walebnieyfza fabry- 
ko Tronu nafzego! O naych walebnieyfze o- 
gnie, wody, któreście nas na światłość wiekui- 
fig, y do brzegu zaniofły fzczęśliwey wieczno- 
ści! o iak dobrze dla Boga cierpieć, о iaka 2a- 
fuga cierpieć niewinnie! -Wychodźciefz więe 
ciała nafze z grobów, wychodźcie pociechy, 
ozdoby nafze, pofty nafze, kleynoty nafze, 
Nanczaią 1 eolągowie, że rany Męczeńfkie 
fzczegulnieyfze uwielbienie Беса miały, wfzyfte 
kie czdaby ziemfkie przechodzące. Przeci» 
wnym fpofobem тазе уйд Tyranni, gdy zmar- 
twychpowiławfzy, obaczą, fig даріопеті те 
wlzyfikiey pociechy. Zginęły bale, widowi- 
fka, ogrody, kapele, inne miłe rozrywki; nar 
fiępuie ogień, poczypaią бе ięczenia, wycie, 
Q4 rycze- 
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ryczenia, owe firafzliwe a nieuftanne ve, bia- 
da! Do tego fumnienie gdyby wściekły brytam 
dafze ich fzarpać będzie: prześladowaliście, za. 
biialiście niewinnych, patrźcie, na co przycho- 
dzicie! O iak ten Пап opłakany у owfzem 
nayopłakańfzy będzie! fluchacze moi! weścię 
fobie ztąd dwie uwagi. Pierwfza: że cokol- 
wiek trafi figę nam w tym życiu cierpieć czyli 


od Boga, czyli od człowieka, czyli od czarta, ; 


czyli na zdrowiu, ezyli na fortunie, czyli na ho- 
norze, powinniśmy wfzyfiko chętnie у cier- 
pliwie ponofić, bo во nas w tym życiu zafmu. 
ca, to famo przy zmartwychwfianiu powfze- 
chnym wefelem nafzym będzie. Drega: nad 
nieprzylaciołami nafzemi choćby naywiękfze- 
ini miścić fię nie potrzeba; ponieważ ta nafza 
niewinność, cierpliwość, łafkawość potępiać y 
dręczyć ich we dniu oftatecznym będzie: vide 
bunt, in quim transficertmt. > Joan: ty. 0. 37. 
Jednę iefzcze w onym powfzechnym od- 
rodzeniu przeciwność pokażę. Trafi бе y to, 
że naypięknieyfzy nayurodziwizy człowiek po- 
wfłanie naylzpetnieyfzym, a nayfzpetnieyfzy 
powfłanie riaypięknieyfzym.  Cheecie dóyść 
tajemnicy?  Mieyciefz w pamięci nayurodzi. 
wiza Królewfkiego Dworu Dawę, a is wam 
przed oczy naybrzydfzą przegniłą fzpiralńą ћа- 
wię babę. Tamta nieoftrożnych oczu, у ferc 
metą; czóło wfpaniałe, między śliczną fryzu- 
та у kfztałtem włosów wydatne, oko rzefkie, 
welo- 
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|wefole, twarż różą y lilią, ufła walczą z pur- 


(еса, mowa wdzięczna, 0 

АА гозу 
| dność całego ciała niepoipólita, 0209 
|trżna bogata, droga, 
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a tak wylokich przysnio- 
Baba zaś 
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I p” 1 
ferc cis Ka- 


tów Damie nsleżyta y zwyezayna 
fzpitalna, dla lepfzego rzeczy wyr 
bedzie celem obrzydzenia oczu ў 
Głowa lyla, czoło ślepe: ufia fegmą y 
mowa 


wych; 
ropą zaciekle, twarż rakiem firawiona; 
fzkorbutem trącąca у bez-zębna; ozdoby łachy, 
dyamenty fzperne robaćtwo ; mięfzkonie kąt 


fzpitalny zaduchu wnętrzności przeraża 'acego 


pelny. 

Y pierwfza у druga umarła. Dama umar- 
ła zaralwfzy na fpowiedzi grzech lubieżny у 
potępiona; Baba umarla, uczyniwizy [zczbrą 
ipowiedź, y zbawiona; у ta,y tamta na głos 
trąby Archanielfkiey powfłanie. Patrzcie jaka 
w oboiey odmiana! Baba (апе fig niewypo- 
wiedzianey piękności Damą; Dama Nanie бе 
niewypowiedzianey brzydkości Babą. О cia- 
łach ludzi zbawionych pewna z wiary ieft nau- 
ka, że będą iafne iak fłońce; lekkie, że w ie- 
dnym momencie убас mil y więcey przeyść 
mogą; fubtelne, że naywiękfze przefzkody 
przenikną; niecierpiętliwe, że ani śmierci, ani 
ranie, ani boleści podpadać nie będą; y takie 
ciało będzie miała fzpitalna Baba. O ciałach po- 
tępionych, iakie będą, fprzeczaią бе Teologo- 
wie; zgadzaią Пе iednak wlzyfcy na to, że będą 
bar- 
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bardzo brzydkiemi, więfzkiemi, śmierdzącemi 
w fzyflkie choroby, boleści, niedołęftwa w [obie 
„amykaiącemi; zgoła takiemi, (mówię owy 
Auguftyna) iakiemi być przyżwoita zkazanym 
do .ciemnic wiecznych у nędzy piekielney. Y 
takie będzie miała ciało Królewfkiego D wom 
Dama. 

Ah niedelo! coż wy па to Światu ;fłużące 
białegłowy? Sirołcie бе, pigkrzycie, ufiawi- 
cznie w zwierciadłach przeglądacie, pokazuie. < 
cie lie, żbyście w nieoftrożnym fercu па шо» 
ment imiłośney ku fobie chęci pozyfkały, Pa- 
miętaycie na fłowaSalomona w przypowieściach. 
(Cap: 31. v. 30.) omylna wdzięczność, y marna 
Л piękność; niewiafła boiąca је Вора, ta bg- 
(się chwalona. . Ale czemuż to naymilfi moi 
w powfzechnym owym zwartwychwiłaniu te 
y inae przedziwne y przeciwne алгас бе będą 
w ludziach odmiany? Słyfzeliście wyżey, Że 
dwoiakie iel} narodzenie człowieka,iedne przy- 
rodzone, nadprzyrodzone drugie: w narodze- 
niu nadprzyrodzonym nie takiemi роҳ Йапіе- 
my, iakiemiśmy Пе narodzili, ale iakiemiśniy 
Żyli: żył kto dobrze, powiłanie dobrze, żył źle, 
powfłanie źle, żył Król Monarcha żle, powfła- 
nie chłopem, żył ehłop dobrze, po=fłanie Kró- 
lem; żył bogaty źle, powanie ubogim; żył u- 
bogi dobrze, powfłanie bogatym; Żył urodzi- 
wy żle, powitanie przebrzydłym; żył brzydki 
dobrze, powitanie urodziwym. Во w przy- | 
rodzo- 
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251 
Oycem y Matką 
dzonym narodzeniu Qycem 
у Matką mamy cnoty У zafłogi nałże. 

Gdy tak, iak fobie zafłużyłi, na zatrąbienie 
Archanielfkie powflan wfzyfcy ludzie; tó- 
ро ута JES 
wizyfcy w jednym momen: 
gnieciu oka nA dolinie Joza- 
Porzućcie dworne inyśli, 
fcu tyle milionów 
fię będzie mogte; 
Wam 


Rój 
2 
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wię z Pawłem: 
cie wiednym m 
fatowey flawią fẹ 
jak na tak fzczupłym miey 
milionów ludzi pomieścić 
niech o tym rozmawiają Teologowie. 
niech dofyć bdzie: mógł wfzechmogący 
w fzczupley Arce Noego, wlzelkie zwierząt po- 
mieścić rodzale; były tam Iwy, były fonie, by- 
ły wielbłądy, były dzikie byki, były wielkie, 
mnieyfze, y iefzcze mnieyfze zwierzęta, а 
wizylłko to fzczupla Arka obiąć mogła; a cze- 
muż czegoś podobnego uczynić nie ma Bóg 2 
całym narodem ludzkim na dolinie Jozafato- 
wey? у owfzem, Że uczyni, jeft na to dowod 
z Ewangelii: ficut in dicbus Nóg ita erit adven- 
tus Filii hominis, Matth: 24. V. 37. Stana wizy- 
{су Mężowie y Białegłowy , dobrzy у zli, (а. 
ną z nieba ут piekła wfzyfcy na dolinie Joza- 
towey. Rózumieciefz: że razem, bez porządku, 
bez wyięcia y podziału, wfzyfcy w nacilku 
ас będą? Naucza Chryftus W Fwongelii u 
Mattheufza ; (Сар: 13. 0. 40.) Exibunt Angeli. €? 
feperabunt. Wyniydą 'Aniołowie, y wyłączą 
złe z pofrzodku fprawiedliwych. 


Uważcie to Rowo: feparabimi wyłączą, te- 
121 


Hu 
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raz na świecie zły między dobremi utaie fię 
może, у owfzem trafi йе częfło, że omylni lu- 
dzie dobrego cnotliwego potępiaią, a złego nie- 
cnotę, obłudnika za Świętego maig; inaczey па 
fądach Bofkich dziać Пе będzie; złość fię nie 
ukryle, wytkną złego między dobremi Aniole- 
wie: feparabumt. Teraz między złemi kilku 
albo przynaymniey ieden znaydzie бе dobry; 
między zeplutym narodem ludzkim przed po- 


topem świata znaydował бе ieden Noe bogo- , 


boyny; między Sodomczykami Lot fprawie- 
dliwy, między ludem Izrzelfkim” od Boga od- 
ftaigcym Tobiafz prawowierny; у czyni to 
Вор dla tego, aby dobrzy modlili пе za złych, 
у zofłaiąc między niemi, fprawiedliwe pioruny 
tamowali. We dniu olłatnim wfzyfcy dobrzy 
oddzielą бе od złych, Бо iuż tem prożba y mi- 
łofierdzie mieyfca nie będzie miało ; /epara- 
bunt. 

Teraz na świecie między ludżmi fą różne 
należytości у towarzyftwa, neprzykład że fa 
iedaego narodu, jednego miafta, iedney fztuki 
у kuniztu, podobney fortuny , że fą pokrewni, 
powinowaci, угу Кіе te zwigfki, koligacye , 
należytości przerwą Пе w. dzień ofłateczny. 
Ten ziomek, ten krewny, ten koliigat; kto do- 
bry, z złemi ludźmi wieczny rozbrat. A tm бе 
fprawdzą Pilma 5. fłowa: dway będą pod ie- 
dnym dachem; iednegó zoftawią , drugiego 
wyrzucą; z iednego miafła ieden Rayca, ku- 
piec. 
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dobrem 
h [ро% 
tenta zł 
Kapłan 
чүп 
сшут 
lal 
WZAIEI 
konfid 
ności; 
rzy d 
bie w 
wim, 
zbawi 
fig; i 
podzi 
rozdz 
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|piec, rzemieślnik, (абад zofłanie między dobre- 
|ymi, drugiego wyrzucą, Z jedney Familii Rolli- 
gacyi, brat zofłanie między dobremi, fiofirę złą 
| wyrzucą; Z iednega dómu „fuga cnotliwy Zo- 
| fianie mię wy- 
rzucą ;. 2 iednego łoża mąż zofłanie iniędzy 
z iedn=go Kościo- 


izy dobremi, gofpodarza złego 
) 8 { 


dobremi, żonę złą wyrzucą; 
ła fpowiednik zoflanie między dobremi, peni- 
tenta złego wyrzucą; od iednego Oltarza tego 
Kapłana zofławią, tego jako złego wyrzucą; a 
wyrzucą nie iakimkolwiek podziałem, ale wie- 
cznym; exibunt, Jeparabunt. 

Jakiegoż umyfłu iefteście teraz Małżeńfiwa 
wrzaietmnie бе kochalące? iakiego przyjaciele, 
konfidenci, życzliwi? pytam was w fzczegu|- 
ności: iakiego iefteście umyfłu lubieżnicy. któ- 
rzy do fiebie tęfknicie, dnia godziny bez fie- 
bie wytrwać nic możecie? Oto powiadam 
wam, że fię na wieki oddzielicie, ieżeli бе teraz 
zbawiennie rozdzielić nie chcecie. Omyliłem 
fię; miałem mówić, nie będzie między wami 
podziału, bo razem obydwoie, ieżeli [е teraz nie 
Tozdzielicie, w ogniach piekielnych po nie- 
fkończone czafy goreć będziecie, 

Sposób tego podziału ludzi zmartwychw fa- 
łych, który ma być czyniony od Aniołów na 
dolinie Jozałatowey, W krótkich fowach ale 
bolelnych ópifał Matteu(z 5. (Cup: 25. u. 33. 
fłatuet oves adextris, hædos a fimfirir. Owie- 
ezki poflawią na prawicy, коду poliawią na 
lewi- 
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lewicy.. Dwie rzeczy w tych ffowach Ewan- К] 
gelicznych zamykają Пе, iedna wywyżfzenie 
wybranych a poniżenie odrzuconych, druga pokutow 
smieyfce wybranych у mieylce odrzuconych. | fyieni 
Ze przez prawą rękę znaczy Пе cześć у honor, | jmt ia 
tego dowodzić nie potrzeba; bo to zwyczayna m tył 
polityka pokaznie. Uważać raczey у przypa- | Senator 
trywac fig nam każe, A uguftyn kozłom па les |у. 
wey fronie poflawionym; recolite, ubi Лари | уу by 
hedi. Cóż w niefzczęśliwych obaczemy? Oto | py od 
od zazdrości у żalu ledwo Пг wściekać nie bg- 
dą. Senator potępiony będzie patrzał na Sena- 
tora zbawionego, Rayca potępiony na Raycę 
zbawionego, Gofpodarz potępiony па fugę 
zbawionego, Brat potępiony na folre zbawio- {шї 
ną, przyjaciel potępiony na przyjaciela zbawio= | „ү, 
niego, żona potępiona na męża zbawionegoży Z | fazie 
któremi przedtym miefzkali, iadali, w poufa- są kie 
łości wielkiey żyli, przed temi famemi z boiaźnią fędi 
y ze drżeniem, iak złoczyńcy przed Sgdziami | zwa, 
fiać o podal, wyznaiąc fwoię niegodność będą. | ү. ï 

Olco fig w ten eżas w myślach y fercach Tlel 
zatraconych dziać będzie! Poznają: mogliśmy dwie 
być w równym fzczęściu, niechcieliśmy; teraz | p. 
powetować дасто. Ah biada nafza! nie rye р 
chłośmyfie óbaczyli! To uważaycie bardziey, dia 
mówi Augulłyn: iaką rofpaczą у «wściekłością twoi 
zrżeć Ге będą potępieńcy, gdy tych; któremi md 
w życiu gardzili, za nic, za Boże flworzenie || iel 
nie mieli, nienawidzili, gdy łottów niefdawńych |. * 

na 


1 4 | 
SWIECON 


w honc 
bagate! 
pieńco! 
iaki nie 


n- 
16 
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[ра prawey ręce uyrzą. Ten na fzubienicy za- 
wif; ten w koło wpłeciony, ten 2 miefia wy- 
¿wiècony, że iednak fchodząc z tego. świata 
|pokutowali, na prawey гесе od Aniołów po- 
fławieni będą: publicani EF meretrices prete- 
| dent in Regnum Dti. ( Matth: 21. v. 31.) "Геп 
| zaś był w godności Królewfkiey, w honorze 
| Senatora, w urzędzie Sędziego, y że bez po- 
kuty umarł, wyłączą go na lewą rong. A mo- 
żefz być co na ferce boleśnieyfzego? odcho- 
dził od fiebie z żalu Aman, gdy Mardocheufza 
w honorze, fiebie pod f(zubienicą obaczył; te 
bagatela, bo tu {До o fławę doczefną; potę- 
pieńcom zaś będzie fzło o fławę wiekuifłą. O 
iaki nierozum tych , którzy wielką ufilnością 
fiaraią бе na ziemi o honor, godność, pier- 
wize micyfce, poważenie; а niedbaią, aby na 
fądzie Bofkim prawą rękę mieli! znieść nie mo- 
gą, kiedy kto podleyfzy, w Kościele ich pod- 
fiędzie; a iak zniołą, kiedy w oczach całego 
świata nayofłatnieyfi Judzie pierwfze im miey- 
fce wezmą? fatui hotdes. 

Jlefiętycze mieyfca, naucza Paweł, że Blogo. 
fławieni podniofą fig do góry, y па powietrzu 
fat będą , potępieni na ziemi pod nogami ich 
zofłaną. Widzę móy Boże, że wfzelkich fpofo- 


bów zażywalz na umartwienie nieprzylaciół 
Błogofławieni do góry ће podniolą, 
więc potępieni pod nogami ich zóftapą, tak 


twoich. 


ieft, tak przepowiedział Prorok imieniem Bo 
fkim: 
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fkim: (Mal: 4. v. 3.) Calcabitis impies, deptać 
D , 

będziecie bezbożnych. = Co tam rzecze Nera 
Cefarz, gdy бе obaczy pod nogami Piotra у 
Pawła, których prześladował? Со rzecze Pan, 
gdy бе obaczy pod nogami poddanego? Ca 
rzeką Rodzice, gdy йг obaczą pod nogami 
dzieci fwoich? Юоштуф Gg Mędrzec Pańfki: 
(Sap: 5.v. 2.) vidtnies ,  turbabuntur limore 


horribili: Widząc to będą zatrwożeni boiażnią , 


frafzliwą; mirabuntur zadziwią fię poniżeniu 
feooiema, a wywyżlzeniu fug Bofkich; gemens 
tes wadychać będą mówiąc: Ah nas mefzezęs 
śliwych! inieliśmy ich za głupich, у rozumie- 
liśmy , że koniec ich będzie fromotny; a oto 
między Synów Bofkich poiiczeni tą: inter fi- 
lios Dei computati. 

Jużem fkończył opifanie Doliny Jozafato: 
wey, dallzą rzecz fqdu na przyfzłe Ka:anie za: 
chowu ę. Teraz profzę was naymilli Rucha- 
cze moi, abyście naśladowali abyczaią wielkiey 
Świątobliwości Kapłana Zakonu mojego, X, 
Tomafza Міоагіопом кі go Miflyanarza Рег» 
fkiega. Теп wichodnie z Ewangelią Phry- 
ftafoswą obchodząc kraie, gdy przyłzędł nado» 
linę Jozafatową, weyrzawizy, załajnawfzy rę. 
се, zalawfzy йе lzami, (pytał бе famego бебе: 
a gdzież ia tu flać będę? na lewey czyli na рга» 
wey fironie? Te Йожа Kapłana pobożiiego 
przenieście w ufa wafze; poki iefłeście w 
Kościele, pytay każdy Jezufa w Saktameńcie 

utaio- 


p5 

gdzie ia 
ау) 
nabyte, 
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Jataionego , któregoś tyle razy niegodnie zaży- 
wal: gdzie ia Пас będę? pytay konfeflionałów, 
któreś tylekroć świętokradztwem znieważył: 

dzieź ia ftać będę? pytay ciał Świętych, po 
których w tym Kościele niegodną nogą de- 
pcefz: gdzież ia Пас będę? Wyfzedłłzy. z Ko- 
ścioła, obeyrzyi бе na wfzyfłkie ulice, fpytay 
бе tey y tey kamienicy, w którey nie raz 0- 
ią |brażałeś Boga: gdzież fłać będę? Spotkaż бе z 
8 |przyiacielem twoim, wiefz jakim, fpytay Пе go: 
ti |gdzie ia Пас będę? przyidziefz do domu, wey- 
* |czawfzy na pieniądze, fprzęty niefprawiedliwie 
nabyte, fugi nazbyt poufałe, fpytay fig ichz 
| gdzie ia Пас będę? ale na co daleko? fpytay fię 
| fumnienia włalnego: gdzie ia Пас będę? ©4- 
powie сі bez pochlebftwa : za grzechy twoie, 
to | jeżeli Пе nie poprawifz, у nie uczynilz poku- 
2a: | ty, Пас będziefz na lewey fronie. О piorunie 
be | ognifty na ferce! Ah JEZU Zbawicielu: zmi- 
iey | tuy fig nademną, nie dopufzczay, nie dopu» 
(M | fzczay, abym йе od Świętych twoich kiedy 
е. | dzielił. Dobry Pafierzu! pofław mię między. 
ty: | owieczkawi twoiemi. Oycze łafkawy! nie od- 
do» | łączay fyna marnotrawnego od cząfiki wie- 
te | czney. Preces тор ‘топ funt digna, fed tu bo- 
bie: | mur fac benigne, ne регин cremer igne Inter 
nt | oves ocum раа, €? ab hedis me fequefira, fias 
ego | guens in parte dexira, Amen. 


ci Re КАЛА. 
X. Bolfama Przygod: Tom VI. 
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Domino 
zaś Uyrz 


Na Niedzielę 2. Adwentu. 
O władzy у Maieftacie Chryfiufa na fad 
przychodzącego. 

Tues, qui штиғыг es? Matth; 1. 


od żalu 
v.30.) I 
ry y na 


4 zakty! 


N zgorzalłey całey ziemi ‚ро wypró- 
5 Źnionych z popiołów  śmiertelnyc 
grobach, po zgrom i ? 

kich zmartwychwfiałych ludzi 
Żafatową, aby tam fądu ofiat 
o uczynionym podziale międ 

złemi, wybranemi y potępione 
ten, który ina przyjść fądzić żyw 
łych, Zbawiciel Jezus. O iak poźąc 
ście iego będzie zbawionytn ludziom: 
to ieft, który nie tylko dufze, ale też ciała іс hl 
wiecznym udaruie błogofławieńftwem. O јак 
firafzli we przyjście iego będzie potępionym: bo 
өп to iefi,który у z dulzą y z ciałem pośle ich na 
ognie nieuftanne. Dwie бе te przeciwne Йапа 
fprawy. Uyrzawfzy przyshodzą ego Sgdziega 
przeznaczeni do nieba, izko ptak buiaiący wzla- 


DO оп 


tępieni 


przed 


х А > 5 Tokit 

tuie-do góry, tak oni iafnemi otoczeni obło-|| 4 dy 

kami, z wielką radością ferca fwego zabiegną йү, 
У rd Mgła! 


przychodzącemu Panu drogę, у przy nim na| „p, 
wyfokości powietrzney ftaną: rapiemur im mat-) | h p 
2: . 11.3 Я 1 | nom 
bibus obviam Chrifło їп aira, €F fic femper cum ść 

Domi- Je 
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|Domino erimus. (2. Thef: 4. т.1б. )' Potępieni 
zaś uyrzawfzy przychodzącego Sędziego, dla 

| Jeięfzkości cielfka rufzyć Пе nie mogąc, zawyią 

Jod żalu wfzyfcy: plangent omnes. (Matth: 24, 

|о. 30.) A iak pifze Jan Święty, krzyknąj na gò- 

[ry у na fkały: padaycie na nas góry у fkały, 

Ja zakryjcie nas przed twarzą fiedzącego na Tros 

| |nie. Jeden Сһгуйцв dobrym pociechą, złym 

xO- | pofpaczą , dobrym Życiem, złym śmiercią fłanie 

ych] fie  Znaczyły to fłarozakonne trąby, które ło» 
fkotem fwoim Izraelowi radość, a Jerychowi 

» | misflu zgubę przynofiły. * Znaczyła kolumna 

i,|ebłoczyfła, która lad wybrany obiaśniała, а 

(| Faraona ćiniła.  Znaczyła Arka Pańfka, ktora 

między «dyfkami pofławiońa uczyniła, aby 

| lud Boży zwyciężał, a Filifiynowie na głowę 
tyt] przegrawali, Cóż ża przyczyna z przyścia Je- 
| zufowego tak przeciwnych fkutków? w do- 
| Brych pociechy nadzwyczayney , w złych box 
iażni rofpaczaiącey? Albo nie (pytam бе o o 
bóygu; bo wielkość rzeczy fkąpąby mi uczyni- 
łamowę. Co za przyczyna pytam fię, że po- 
tępieni na pierwfze obaczenie Sędziego iefzcze 
przed wywiady waniem бе, iefzcze przed wy- 
rokiem zatraty ryczą, wyią, od boiażni tru- 
chleją? Idźcie precz ботойду, których йе do- 
myślać możemy. Dał przyczynę Łukafz Święty 

w Ewangelii: (Cap: 21. 0. 27.) videbunt filium 

hominis venientem... cim potefłate magna EF 

maäjeflate.  Obaczą Syna człowieczego przy” 

К 2 


260 Adwent НІ. | Т 
chodzącego W Miiefłacie y w wielkiey wla- we 
dzy. Maieĥtat у wladza Chryflulowa te fą a 
dwa gwoździe na głowy, te Їз dwa miecze na й 
karki, te fą dwa pofirzały па ferca potępionych. тоне 
Wytłumaczę ia wam ten Maieflat у władzę, m 
a wiichesie fobie, jak firafzliwy ieft Chryflus (рк 
nafąd przychodzący. Boże day mówić na wię; ү, któr 
kfzą chwałę twoig. Ad M.D.G. 1 4 Sui 

Maiefiat: przychodzącego na 29 Boga te ań 
rzeczy w fobie zamyka: Ńrzyż, ktory lię па жеу 


niebie w ten czas okaże; obłok, który będzie | m, 
Р Я у DE ДГ 


tronem Sędziego; Aniołów, którzy w ten czas, ш 
jak wielu Doktorów Pifma nauczaią, uczyni- pia 
wizy (obie z fubtelnego powietrza ciała, przys p 
obloka fip w nie, у cale mieyfce między nie- Ho 
beni y ziemią zalłąpiwizy, nigdy niewidzianą | z 
królowi fwoiemu uczynią okazałość; зісу || у. 
kich przeznaczonych do nieba, którzy Пе wtem iż, 

im wt 


dclach ; 
| 


стаз od ziemi podniofą na, powietrze, у | |, 
niezliczonym Bofkim Aniołów Dworem złą Ka | 
ёа; famego С һгуйша Pane, który ogromno | ри 
ścią powagi fwoiey, (iak owa przerażaląca) | ЧА 
błyfkawica zapali fię na wfchodzie, iużci da-] | ; | 
ie йе widzieć na zachodzie) świat cały паре. | Я Е. 
ni: ficut fulgur. ја adventus filii hominis, pvi 
(Matth 240.27.) Cała ta Maieftatu Bofkieggj | ет 
wipaniałość ftrafzliwym na oczy potępieńców | Шү, 
widokiem będzie. | чї 
Weyrzą niefzczęśliwi na Krzyż Zbawicieli | pi 
JWT 


кет ferca ich po! 


fwego Jezufa, o iakim gwa 
mię- 
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mięfza rofpaczaiąca boiażń! Co rzeką poganie, 
którzy Krzyż Jezusów za hańbę y fromotę mie» 
li? Co rzeką Zydzi,którzy z wściekłey nie- 
nawiści Pana (wego na Krzyż wbili, y ku pu 
blicznemu nagrawaniu na górze Kalwaryifkiey 


| wyfławiłi? videbunt im quem transfixerumt. 


(оону: v.3q,) Co rzeką Tyranni okrutni. 
cy, którzy chcąc odiąć cześć y chwałę Krzyżo= 
wi Swiętemu, tyle millionów Chrześcias po- 
snęczyli, pozabiiali? Co rzeką Chrześcianie, któ- 
rzy maiąc wfzelką dofłateczność w męce 
Chryftufowey do zbawienia, zażyć iey nie- 
chcieli па zbawiennie, у owfzem tym mieczem, 
którym бе bronić mieli; fami fiebie pozabiiali, 
y Ktzyża Jezufowego zażyli na potępienie? Co 
rzeką piefzczeni, w wygodach y lubieżno- 
ściach zatopieni, którzy Пе lękali krzyżowey 
drogi, a inną бе udawfzy, do piekła zafzli ? Nie 
jm w ten czas nieprzyidzie do ufl y do myśli, 
tylko to: montes cadite fuper mos, góry, pa- 
górki, fkały padniycie na nas, abyśmy na tę 
torturę ferca nafzego nie patrzyli. 

Weyrzą niefzczęśliwi na obłok; uczynilz 
im nadzieię iaka ten widok ? To podobno chło- 
dzącą 'fpuści rofę? to podobno zafłoni ich od 
gniewu Bożego? to podobno zniydzie po nich 
y zagarnie ku niebu? ah być to nie może! Da- 
wid powiada, że ten! obłok, zawieruchy ja- 
kieyś niepofpolitey pełny będzie: iw circuitu 
ejus tempeflas valida. (Pf: 49. v.3.) Jan pifze, 

e 


R3 2 
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Że niezliczone pioruny wypadać z niego będą; 
de Throno procedebant fulgura, EF tonitrua: 
(рос: 4.075.) Oycowie 58. nauczaig, że po- 
każą fię na tym obłoku komety firafzliwe, ni- 
dy nie widziane, wyrażeniem fwoim wfzyfi. 
kie firachy świata, wfzytikie firafzydła piekiel- 
ne przechodzące. Cóż na taki widok mówić? 
chyba zawołać: montes cadite fuper mos, gó” 
ry, pagórki padaycie па nas, j 
Weyrzą iefzcze niefzczęśliwi na Aniołów, | tych Bo 

o iaki tam ich żal у rofpaczaiący poftrach opa» | gdyby 
nuie! obaczą Aniołów fwoich firóżów, у ро- którą r 
znaią figę być od nich porzuconemi, w nie-| giżw 
fzczęściu bez przyjaciela , w labiryneie wie- | tych B 
czności bez przewodnika, między піергтуіа- | ciec ni 
ciolimi bez obrońcy zofłaną, Choćby zawoła- 
li do nich: Aniołowie Strózowie, Przyjaciele, 
Opiekuni, Dobrodzieie nafi, brońcie nas, me pe: 
rtamut iw judicio. Abyśmy niezginęli! z obe | 
rufzeniem fię odpowiedzą Aniołowie: minął 
czas firaży nalzey, gardziliście nami w życiu, 
nie fuchaliście natchnienia nafzych , mieliście 
konfzachty z czartem nieprzyjacielem nafzym і | 
y za iego podufzezeniem nie tylkoście fzli, alej | den 
prawie lecieli, bądźciefz z nim na wieki; ай) wa 
nami rozbrat y z przyiaźni kwita. Cóż na tej | tych 
mówić? chyba zawołać: montes cadite fupe) | wi 
мог, góry, pagórki padaycie na nas, l 
Weyrzą ielzeze niefzczęśliwi na Swietych | gór 
Pańfkich, z których fpołeczności nie dawne 
przez 


przez А 
malos d 


Którzy 


tności w 


niewczę 
{кй 
wprawi 
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| 
dą; | przez. Aniołów wyrzuceni byli, . feparabumt 
wa. | malos de medio упокат: (Matth: 8. u. 49.) 


Którzy wzbiwfzy Пе na powietrze, w Maie- 
fiacie Bofkim w towarzyltwie Aniołów Swię- 
tych iaśnieią; jaka w ten czas różnych. namię- 
| tności walka w fercach ich powflanie? iaki żal 


vie? | niewczefny, że oni mogąc być w równym 
gó. | fzczęściu „ famochcąc w nędzę wieczną fię 


| wprawili? Jaka zazdrość? bo chcieliby Swię- 
) tych Bożych z błogofławień(iwa ich złupić, 
gdyby to można było, a fami nagrodę, na 
którą nie zarobili w życiu, efiggnąć. Jaki 
gnitw у zaiadłość? bo 0 obaczą od Swię- 
tych Bożych wzgardzonemi, zdeptanemi ; O- 
ciec nie bę бе przyznawał do Syna, Sym 
do Оуса; па? do żony, żona do męża; nau- 
czyciel do ucznia, uczeń do nauczyciela; przy- 
jaciel do przyiaciela, poufały do poufałego. 
Wfzyfikich potępieńców wzgarda, wftręt. y po- 
rzucenie mafłąpi. Сі tylko. fami kochać y 
wielbić бе będą, którzy w życiu cześć y chwa- 
lę Zbawiciela Jezufa ukochali. Jaka iefzcze ro- 
fpacz? bo .iaśnie w ten czas poznaią, że już ża- 
den fkuteczny  frzodek być "nie może; 
przez któryby w towarzylłwo Swiętych Bo- 
żych mogli być policzeni: a ta różność ӯ 
wściekłość pomięfzanych namiętności wymufi 
nalnich te wołania: srontes cadite fuper: mas, 
góry, pagórki, fkały padaycie na паз. 

Nic 'iednak, bardziey zgubionego człowie- 
R4 ka 
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ka przerazać nie będzie, iak ogromność 
świat napełniaiąca Jezula Zbawiciela na oblo- 
czyftym zafiadaiacego Tronie; weyrzą na nie- 
go niefzczęśliwi, y zadrzą, iak mówi Grzegórz 
Swięty Papież, hon: 13. in Evang: Quem wos: 
tempfi[e Је meminit, judicem formidat. Przyi- 
dzie im zaraz na myśl: ten to iefi, którego pa- 
gardziliśmy tyle razy; ten iefi, w którego o- 
czach (tu przypomną fobie mieyfcó, Койу» 


10ка 2% 
niony M 
wyraże 
Dla czę 
dziey p 
nie jel 
М 
póydę, 


my К 


fzkaradne zbrodnie popełnialiśmy; ten їей, któ: | nie, il 
tego tylekroć w Sakramencie świętokradzko | 1200: 
pożywaliśmy; ten jefi, który dla zbawienia na- ИШ 
fzego na górze Kalwaryi(kiey ukrzyżowany. te Elle 


А my krew iego zdeptaliśiny; ten iefł, którego | ia fwi 
nie raz dla mizernego względu ludzkiego od- | mMa 
fłąpiliśmy; ten to ieft, a'nie infzy Bóg nafz, || go, ta 
Sędzia nalz: quem contempfi/je fe mremihwit, ji» || temdi 
dicem formidat: Y tak ich'to pierwlze wey- || Krol: 
rzenie znifzczy па fercu у umyśle, że million || amih 
kroć razy woleliby nie wychodzić z piekła, a || ciie 


niżeli choć. raz na ogromność Sędziego fwa- || ілі 1 


iego weyrzeć,  Prżebóg nayśliczaleyłzy wzi- || zemd 
doku! Jedyna a niefkończona piękności Jezu! || mit, 
` ; х i р | | 

na którego Aniołowie patrzyć pragną! cóż бе| | Uwa 
е | 


to fłało, że potężieńcy patrzyć na ciebie nief tku 
mogą? Ah patrzyć cięfzko! bo piękność twoię|| obd 
ogromnością (prawiedliwego Maiefłatn przy-|| wki 
odziałeś. wiel 

Uważałem, że gdy Oycowie Swięci o tey | da, 
ogroinności mó wić poczynaią, z boiaźnią nic- gni 


јака 


[OŚ 


П 
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| iáką zwykli Бе oświadczać, aby, gdy nieogar- 
Jo | niony Maieftac opilać ufiłuią, dla nieudolności 


wyrażenia krzywdy Maiefłatowi nie uczynili. 
Dla czego Ohryzoftom w tey rzeczy na) ›аг- 
dziey podobieńftw używa, у przez to, czym 
nie jet Maiefłat Botki, obiaśnia to, czym iefł 
Mzieftat Bofki. Obyczaiem wielkiego Doktora 


póydę, у fi 


ogromność zafradaiącego па fad Pa- 
na y Sędziego moiego, przez nieiakie porówna- 
nie, ile być może do poięcia у pożytku wa- 
fzego zbawiennego, wytłumaczę. Wiècie nay- 
mili mòi z kfiag pifma świętego: -Trafito fig, 
że Eftera Królowa nie zawołana do Króla mę- 
ża fwoiego wefzła, у uyrzawlzy fiedżącego 
na Maieflacię, a twarz przy-farowfzą inaiące- 
go, tak fię przelękła, że natychmiaft upadła, у 
zemdlała.  Otrzeżwioney Królowy. pyta fię 
Król: co za przyczyna pomięfzania? Odpowie 
zinięfzana Królowa: Panie móy! obaczyłam 
cię iak Anioła ogromnego, y zadrzałó z boia- 
пі ferce moie; to wymódwiwfzy , Znowu 
zemdlała y prawie konać poczęła, rurjus tor: 
тий, ЄЎ рате exanimata efi (Efher: 5. v. 18.) 
Uważcie, ieżeli Królowa, jeżeli żona, a Żona 
tak ulubiona, tak mocno w fercu Królewfkim 
ofadzona: że tylko bez opowiedzi do Króle- 
wikiego pokoiu wefzła, na weyrzenie czło- 
wieka, na weyrzenie kochaiącego męża upa- 
dla, zemdlała , żefię jey zdał furowy y Za- 
gniewany; co йе to będzie działo na fądzie o- 
fiate- 
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fiatecznym! z niefzczęśliwemi Judźmi, kiedy o- 
baczą człowieka ale oraz Boga; ci, którzy go 
tyle-zbrodniami сіе ni obrażali, kiedy oba- 
CZĄ Ж fadowey ройасі у Maieftacie 'zafiada: 
iącego? Efiera przed mężem upadła, co fię bę- 
jemi działo przed Bogiem? 
Ошу ро! terit cogitare diem ad- 
s, 67 quis fabit, ad т Dida ndum eum 
; ) Któż i ей, któryby śmiało por 
Sił o przy sciu Chryflufowym na 
pieroż kto taki ielł, któryby śmiało na ogro: 


mną twarz iego weyrzał? guir fłabił dd vi- 
NPA ni eum? 


ппу до A- 
ү wami Za- 


jp ki 


х iał, iak go- 
e], iak w Bofki ch 
nym, iak- Aniołom ромѓа- 
lym y częlło z niemi obcuiącym. * Słuchnycież, 
co on fam о fobie powiada: (Cap:1o. т. 8.) 
Widziałem widzenie- wielkie: anie zofłało we 
mnie fiiy, ale y ofo ba moia wmieniła fig we 
mnie, y fir uchlatem, y mie miałem тіс fity. 

nftyfzatem: głos mów iego; a uftyf: хатуу leza- 
lèm przefłrafzony na oblicze moie, раға 
moia przylgnęła do ziemi. Uwazcie, iaka bo- 
iażń па przyiście iednego Anioła; Anioła, któ- 
ry przyfzedł nie firafzyć ale natężonym pra- 
gnieniom Daniela zadofyć uczynić, у zwiafło- 
wać Wcielenie Syna Bofkiego; у tak бе prze- 
ląkł 


ava był 1 daj 
taiemnieach ćwic: 


cy? Je 
wi Chr 
| 


ogrom 

| odpow 
tt; qi 

D 
fameg 
świeci 
gdy р 
07/1 
Шу 
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Jąkł nie jakikolwiek człowiek, ale Swięty, ale 


przyjaciel у poufały Anielfki , ale ffowem Da 
niel. Czegoż nie uczyni ów Maieflat Boga у 
Sędziego mojego, gdy na niego рг yć będą, 
już nie poufali, iuż nie рг2у!а 
ale buntownicy, ale grzefznicy, 
cy? Jeżeli ów, mąż nayfprawiediis 
wi Chryzofłom) tyle u Boga v 
mógł wytrzymać przytomności Anielfkiey; a 
jakże oni zniofą Stwórcy wfzyfikich Aniotó 
ogromność? jak iego głofu fluchać, jak mu 
odpowiedzieć będą mogli? fi repente interro- 
get, guis re/pondebit ei? 

Dla lepfzego wyrażenia rzeczy, uważmy 
famego Сһгуйша iefzcze w pokorze паг (ут 
świecie między nami żyjącego. Wiżc e dol 
gdy pofzedł do ogrodu Gecemańfkiego па MA- 
dlitwę, w ten czas nalzła go wściekłych Zydów 
zgraia, aby porwanego na męki zaniofła. Spy- 
tal йе nieprzyjaciół twoich: quem querilis? 
kogoż to fzukacie? Odpowiedzieli: Jezufa Na- 
zareńfkiego; rzekł fezus miło у łafkawie: Ego 


Na te miłć y łafkawe owa 
oupa- 


ciele nie бууу ссі 
tele, ni vg 


ale wino way- 


fum: Ja ieftem. 
wizylcy Касі, łotrowie, zbóycy wfłecz p 
dali, iak świadczy hiftorya Ewangelii, Uważ- 
cie z Auguftynem: ieżeli to mógł Zbawiciel 
w pokorze, a czego nie będzie mógł w Ма- 
jefłacie? ieżeli przed tym, którego chwytać у 
fądzić mieli, padaią; a iak nie upadną przed 
tym, który, będzie fądził żywych y umarłych? 
iese- 
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jeżeli maige na fremotnym drzewie umierać, 
ie ferc, a iakąż bg- 
elnym na 

niefzczę: 
siwi ро O raz zezęśliwi potę- 
cyl zi rwłzego tylko wey- 
rzenia na Maie eftat Sgdziego Boga, inaczey fo- 


te radzić nie możecie, tylko ео: montes 


taka mialinoc na przereże 


dzie mia? dzielność 


wiekailtym tronie p 


ne niesmiert 


cadite fuper nos, góry, pagórki, fkały padaycie 


па nas. 

Gdy tego co mówię fuchafz żyiący ie- 
{z zaiku: pomyśl fobie, któżkolwiek 
іееѕ go w ten czas zdania będziefz, gdy 
ten ftrafzliwy oglądafz Maiefłat? Озак ci 
wfzyfłkie prżelzłe rzeczy znikczemnieią, zmą- 
leig, całego świata wfpaniałość próźnością, li- 
chvtą, profzkiem, zdziebełkiem zdawać сі Пе 
będzie! Gdzie Ве wfzyliko podziele, coś tak 
wielce fobie poważał? Gdzie oni lądzie , któ- 
rym więkiząś cześć czynił a niżeli Bogu? Któ- 
rych wzgląd bardziey fzacowałeś a niżeli Воі 
Rozeznay teraz Króla, Cefarza od chłopa. Ne- 
ro ze wlzyfikiego ogołocony drzy: nudo latere 
palpilabunt ; Alexander zwycięzca całego świa- 
ta, ftoi iak wryty; Pompeiufz у Cefar ги. 
chleli z boiaźni, Arif аё, Plato zgłupieli, De- 
moflenes, Cieero zaniemieli. O МаіеЙасіе! ia- 
kes zgaki ił wfzyftkie próżności! 

tomy śl iefzcze grzelzniku o fobie famym: 
"Tyś to będziefz fal w гей czas przed nieogar- 
nionym 


nionym 
zuchwa! 
to będzi 
smiało í 


pope JẸ elni M 


do Krz 
g йү 
zamien 


koronę 
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ac, КЕ з А 
AC, | pionym Maieftatem Sędziego Boga, który teraz 


zuchwale przeciwko niemu fię porywafz? Tyś 
to będziefz ftał, który innych zachęca(z, aby go 
śmiało obrażaliż Tyś-to będzielz ital, który 2 
rządzonych Bogu 


popełnionych zbrodni у w 
zniewag chlubić y chwalić бе zwykłeś? Zda- 
ie ci бе teraz nie mocnym, ару Zbawiciel 
do Krzyża przykowany, у dla tego befpiecznie 
obaczyfz, obaczyfz odmianę; Krzyż 
korona cierniowa w 
w ręce dana w. ber- 


grzelzy(z; 
zamieni бе w Maiefiat, 
koronę Królewfką, trzcina 
ło wiekuifie, krew z ran płynąca w рагриге, 
nagrawania w okrzyk ie- 


wzgarda № honor, 
j nie- 


dnollayny: Swięty. Swięty! 
śmiertelność, łafkawość W ipra wiedliwość. O- 
baczyfz, obaczylz odmianę, ale od boiażni fko- 
ścieiefz. Radzę: lękay бе teraz zbawiennie ła- 
fkawego Jezufa, byś [е nie Jękał na fądzie fira- 
fzliwego! 

Naymilfi fuchacze, wielka będzie biła trwo 
iwiego Maie- 


śmierć w 


а na potępionych ludzi z firatz! 
fiatu Chryllufowego; ale boday 
y zapewne więkfza, 7 naywyżfzey iego wła» 
dzy: videbunt filium nominis venienlam cun 
poteflate.. Przez. tę władzę Chryftulową nie 
infza fię ma rozumieć, tylko ta, którą mu dał 
Ociec przedwieczny do szynienia wizelkiego 
fądu, iak mówi Ewangelia: (Joan 5. V: 22.) 
Pater ... omne judicium dedit filio. Władzę tę 


krótkiemi ale taiemnic pełnemi opifał доғу 
uko- 


nie więklza, 


1% 
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ukoronowany Prorok: (Pf: 73, v. 22.) Exurge 
Deus, judica caufam tuam. Роч (ап Boże, roz- 
fadż fprawę Сто.  Uważmy tu z pilnością 
fzczegulne owa: judica caufam tuam.  Sądź 
fprawę twoię; alboż to grzechy ludzkie Їз in- 
terefem Boga tyczącym? tak ieft, każdy grzech 
jelt obrazą Bofka, ieft zelżeniem dobroci iego, 


ief} wzgardą | ię gkności iego, ieft nagrawaniem , 


wfzęchmocność mądrości, fprawiedliwości 
iego, , iefł nieprzyjacielem Qyca, zdeptaniem Sy- 
na, zafmuceniem Ducha Najświęti: 
iak mówi F E ile z ficbie: zabiciem, znie- 
fieniem Boga. О iak błądzą, którzy cięfzki 
grzech ŻA аа bagatele, za nic fobie maią 
oniego, a oto Zbawiciel fądzićbędzie јако ojie< 
dyną у tę naywiękfzą krzywdęczci fwoiey, 


Sądź /prawę twoig; albożto Jezus będzie 
Sędzią w.właluey (prawie! tak іе; ludzie w 


włafney fprawie nie mogą być доЬгеті fę- 
dziami, dla namiętności y niepomiarkowaney 
iwiłości famych fiebie: jezus takim niedofko: 
nałościom nie podpadaiący, może być y będzie 
fędzią w szła fńey fprawie: SJudica m tit- 
am. O jak niebefpieczna być fądzonym od te: 
go, który ima mądrość niefkończoną, у prze: 
nika złość niefkończoną g grzechu twego! O iak 
firafzna być fqdzonym "od tego, z którym 
malz intetes dla uczynioney mu | wielkicy krzy: 
wdy. U ważmy у te iefzcze fłowa: Exurge 
Derus, judica, powitań Boże a fądź. ŚR to 
o 
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| do tych czas Jezus nie był Sędzią ^7 fprawie 
fwoiey, że go Prorok zachęca, do ebięcia wła: 
y iakby śpiącego wzbudza? Exurge. Był 


істе oloby 


» nymurącemi 


a farai amis, 


(Kom: 13. 


rż Жыр 1 
chności, godności w duch 


od Papieża až do 
świeckim od Celarza 
wiek zwierzchność 
Papież wzg! 
>» 
È Z 
em Diecczyi; Król + 


rat wzglę айа, Spowie- 


pr 


Gofpodarz wzglę- 


f р © 
dem domu fwoiego , Ociec wzgledem dzia- 
praw Bofkich, aby wfzyfikie od, wfzyfikich 
zachowane były. Są aantieśnikami Bofkietni: 
omnis potefiaś а Deo. 

Cóż бе dziecie? iak бе też fprawa Bofka po- 
wodzi na ziemi? Ab! iak.wiele оріакапусћ Sę: 
dziów! ” W Króleftwach niezgody, razboie, 
naiazdy; y wolno. W miafłach cudzołóftwa, 
kradzieże, poiedynki , zdzierfiwa, niefprawie- 
dliwości; у wolno. W demach nierządy, КЇб- 

tnie, 


tek, Pan względem Rug fweich, іа firażnikami 
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tnie, plotki, piłańftwa; y wolno. W dzieciach 

lubieżność, knąbrność, niepofłulzeńfiwo; y 

wolno. W fugach niedbałftwo, niewierność, 

porzucenie nabożeńftwa , Mfzy S. fłuchania, 

gwałcenie pracą ręczną dni Bogu poświęco- 

nych; y wolno. Mamże mówić? powiem, 

na fpowiedziach niepoprawy, pobłażania, 

względy па ofoby, nienależyte dawania roz- 

grzefzenia, a podobno grzechu dopoimsgania; y ' 
wolno. O Sędziowie niefprawiedliwi! do tych 

czas, do tych czas wafza władza była! Zafiędzie 

Zbawiciel Jezus na fąd oflateczny fam w Olobie 

fwoiey, odbierze wam wfzelką władzę, a przy 

fobie fąd wfzelki, omne judicium, dany tobie 

od Qyca zatrzyma; у lądzić będzie nie tylko 

grzechy wlzyfłkiego świata, ale też 21е uży» 

wanie walze władzy wam pezwolonty. Zmi- 

kną w ten czas wlzyfikie zwierzchności, fam 
Jezus Chryfius Sędzia w włalney fprawie, nay- 
lepiey wiedzący krzywdę honoru (wego. Sg- 
dzia powfzechny, Sędzia nad Sędziawmi, Sędzia 
pełnomocny, naywyżfzy, od którego іші od- 
wołania йе być nie może, pokaże Де: videbunt 
venientem cum potefiate. Powiedzciefz mi, ias 
ką twarzą fłać będą przed nim owi fędziowie 
ziemfcy, Królowie, że w Króleftwie; Magis 
firaty, że w mieście; Gofpadarze, że w domu; 
rodzice, że dzieciom; Panowie, że орот} 
zwierzchność iakgkolwiek maiący, że podda- 
nym fwoim, albo dla leniftwa, albo dla wet» 

u 


| 
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(аш, albo dla małey rofłropności, obrazy Bo- 
|fkiey nie bronili, a za popełnioną nie karali? 
hańba у wfłyd ogarnie ich, że fię niewiernie 
na urzędzie fprawili: operiantur ficut die 
10- | ploide confufione. (PJ: 108. v.29.) Jaką twarzą 
M, | Маё przed nim będą, którzy niedbaiąc na ziem- 
la, | (kie władze, według upodobania fwego, iakie 
OZ» | tylko chcieli, zbrodnie у wyfłępki popełniali? 
iy | tam im ufzło, tu w ręce takiego Sędziego wpa. 
dli, przed którym йе wykręcić fzalbierftwem 
niepodobna ; bo on patrzy na ferca , przed 
którym niepodobna uniknąć. Dokąd uciekać 
będę (mówiDawid) przed Obliczem twoim.? 
7, dwóch iednak przyczyn ta nayobfzera 
nieyfza Sędziego Boga władza wfzyfłkim niee 
fzczęśliwym ludziom ftrafzliwa będzie. 2 furo- 
wości y z gniewu. Z furowości: bo żadnego 
nie będzie miała miłofierdzia. . Póki Chryftus 
przez kogo innego fądził, na fielicy. zafiadzło 
miłofierdzie: cum iratus fueris, mifericordiam 
facies. (Tob: 3. 0.3.) Gdy zaś fam w ofobie 
fwoiey na fąd przyidzie, Judicium abfque mie 
fericordia, (а bez miłofierdzia będzie. Na nie 
fię przyda, choćbyś niewiem iakie wymówki 
dawał; choćbyś mówił: oto zły przykład mia- 


agie | łem, oto ułomny byłem, oto potężna na mnie 
mu; uderzyła pokufa, oto mię do tego przywiodła 
om; | zła kompania, lekkość to fprawiła, niewiadae 
jda- | mość powinności winna temu. Na nic fię 
Р przy- 


X. Balfama Przygod: Tom PI. 
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przyda, choćbyś pokrywał: miałem pokutę 
czynić, zamyślałem poprawę, tylko mię śmierć 
uprzedziła ; dawałem iałmuźny, podeymowa- 
łem umartwienia, włofiennice, dyfcypliny,czu- 
wania, na ziemi fypiania. Na nic fię przyda, 
choćbyś wzywał Nayświętfzey Maryi Ржіпу, 
wolal na Świętych F atronów , profil na Wcie- 
lenie Bofkie , zaklinał па miłośny Sakrament 
Ciała Jezufowego. Choćbyś mękę, rany, krew 
wylaną wlpominał, na піс Пе przyda, ieżeli 
диа twoia bez łafki będzie; judicium бле mi- 
fericordia. Pomyślcie fobie, że za рогеріо: 
nym wfławia йе przedziwna Boga moiego 
Matka Marya; że wizy (су Aniołowie y Swię- 
ci Pańfcy, przed Maielłatem upadfzy żebrzą 
Miłofierdzia; darmo: miłofierdzia nie będzie ; 
ROW acquiefcit cujufquam precibus. Pomyślcie: że 
potępiony wfzyłtkich fię. grzechów wyprzy- 
figga, przeklętych fwoich zwyczajów wyrze- 
ka; woła: Boże bądź miłęściw ; darmo: miło. 
fierdzia nie będzie; Orabat... fcelefius Dominum 
aquo non effet mifericordiamconfecuturus. (2. Ma- 
chab: 9.9.5.) Pomyślcie fobie, że potępiony 
tyle. łez pokutnych wyłał, ile kropli -w nay- 
abfzernieyfzym Oceanie; Darmo: miłofierdzia 
nie będzie: Гю hir omnibus aterjus furor ejus 
Móy Boże! do czego to przyfzły wizyftkie do 
zbawienia frzodki: wcielenie Syna Bofkiego , 
męka, Sakramenta? Sąd bez miłofierdzia: abfque 
mifericordia, 

Stra- 


| przyjdz 


>. «© 


KAZANIE 111. 245 
Strafzliwa iefzcze władza JEZUSA na fad 
przychodzącego z gniewu; Quis novit poteflas 
tem iræ їшї pyta Prorok: (Pf: 89. v.u.) А kto 
jwymówi, wyrazi władzę gniewu. rwoiego? 
Patrzcie iaka różność imiędzy pierwfzym у 
drugim przyisciem Jez zufow ym. Pierw(zy гад 
przyłzeć М јак baranek: ссе Agnus; drugi raz, 
jprzyidzie iak lew: leo rugiet, quis non timebit? 
(Amos 3. v. 8.) Pierwfzy raz przylzedłiak rofa 
| padaiąca ną wełnę: Defcendet ficut pluvia im 
| vellus (Р/т. 0.6.) Drugi raz przyidzie iak 
Ppoż окуи nawalnica : im circuitu ‘ejus 
| tenpe fias valida. (Pf: 49.0.3.) Pierwizy rag 
przylzedł w poładniowym wietrze, Sibilus аш- 
ræ ienuis (3. Reg:19 v.12.) drugi; raz przyidzie 
| w gradzie kamiennym: й7 turbine 67 in lapide 
grandinis. (1faic30. о. 30.) Pier wizy raz przy- 
ized? (krycie: DEUS abftonditus, drugi raz 
przyidzie iawnie: Deus manifefle veniet. . Tak 
tak należało, aby przyfzedł w gniewie y zapal- 
czywości na urałzenie tych, którzy żyiąc,Bo. 
ga fię nie bali. Rofprawiaią 'Teołogowie, ną 
| czym to ten gnięw Chryflusów należyć będzie? 
Mnie dofyć powiedzieć na naukę wafzą, abyś- 
ciè nie rozumieli po profłu, że fig Chryflus ma 
gniewać, iak ów człowiek namiętnościom nie- 
pohamowanym podległy.  Gniżw Sędziega 
Chryflufa należyć na tym będzie, że wyrzuci 
na oczy niewdzięczność potępieńcom. Jak był 
Panem dobroczynnytn „tak ciefzyć бе będzie 
52 „W Zatra 
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wjzatracie ich. Należyć y na tym: že właśnie 
zapomni О wfzyfikich potępionych: quorum 
mon ss memor amplius. (Pf:śq.v. 6.) Naieżyć 
y natym: że ferce iego Bofkie żadney litości 
nad nędzą ich nie będzie mialo: `in interitu ve- 
ro yidebo (Prov: 0. 26.) O gniewie między 
«wfzyfikiemi gniewami nayfirafziwfzy! W 
famey tedy władzy Sędziackiey Cliryfiufowey 
{з dwa fzkopwły па pote 
у gniew. Surowość nadzi 
twarz Qycowfką w Chryfłulie zamienia. £ id 
че niefzczęśliwyc i 
czy boiażń, Z Боја 
montes cadite јере" nos. 
Zafiadfzy їшї па 199 w Maieftacie y wla- 
dzy Zbawiciel Jezus, każe podać kliegi, aje ie 


dopiero otworzę na przyfzłym Kazaniu. Te- 
raz nafłępuiące zoftławuię wam napormadenie, 
mićycie бе do niego, 


Macie Pana na Krzyżu, 
bo w Maieftacie "niedofłtępny będzie. Macie 
wladzę Chryflufową miłościwą w Kapłanach, 
ofądźciefz fię na tym lafkawym 1 rybunale, bo 
tam przegracie fprawę, ieżeli tego nie uczy- 
nicte. Macie miłościwego Jeżufa w Sakra- 
mencie; przyimiycielz go do ferc w afzych z 
pokutą, bo tam nie będzie czafu miłości ale 
niewu: Dies illa, dies fre! Ah Sgdzio BOZE: 
eonfige timore tuo Саут? meas >y Amen. 
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KAZANIE 
Na Niedzielę 3. Adwentu. 

O roztrząśnieniu fpraw całego Świata. 


| Ти quis es? 6% confeffus efh, Є? non negavit, 


joan: 19. 


Cz 

Т чак trudnego do wiadomości nie mafz; 
(4 zaiak czym ief człowiek? 'Nie mówię: 
| ОЛ czym ieft со do iftoty fwoiey, bo te 
| | należycie obiąśniła Filozofia; ale czym ieft do 
ułożenia ferca fwoiego, iakim іе w żądzach, 
myśli, y zamierzeniu. То ieft wielka przed 
nami zakryta taiemnica, a famemu tylko wia- 
Nawet fam 


| 
le | doma Bogu; Jolus mófli corda. 
ie | ezłowiek lebie częftokroć zmiarkować у ofz- 
Ге. dzić, iakim ieft, nie umie; przyznaie (6 do tego, 
nie, | czym nie іе, a zapiera fię tego, czym ie. A 


»| to pochodzi albo z nieumiarkowaney miłośch 
ie | ku fobie, albo z namiętności, albo z pochleb- 
fiwa niefzczerego. Dlaczego Paweł Apoftół 
nie dowierzał zdaniu fwoiemu. Nie przeto 
(mówi). ufprawiedliwiony ieftem. że famemu 
dobie zdaię Пе być bez grzechu. Przyidzie ie- 
` dnak ten czas, kiedy ta trudność Гаспа, ta taie= 
mnica jawną е ftanie; kiedy wfzyfcy ludzie 
wzajemnie fkrytości ferc fwoich przenikać .bę- 
dą, a każdy prawdziwy da о fobie rozfądek 
у wyznanie, że tym ieft a nie innym: confeffus 
53 new 
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non negavit. Gdy Пе wfzyłcy| ludzie, którzy- 
kolwiek żyli, żyią, y żyć będą, na dolinę Joza- 
fatową zgřomadzą, gdy firafzliwy Bóg, Sę- 
dzia ogromny, na powietrzu zafiędzie Маїейаг; 
zamilknie przed obliczem iego z boiaźni у z | 
odziwienia niebo y ziemia], apodane będą 
kięgi, w których wfzyfikie myśli, fłowa, u- 
czynki, zgoła wlzyfłkie całego świata fprawy 
gle у dobre, naypilniey, naydokładniey fą wy- 
pifene. Tak powiada Jan S. (im Apoc: c. 29.“ 
v. 12.) Widziałem umarłych wielkich y małych, 
floiących przed oblicznością Jłalice, а kfęgi Ją 
otworzone,...y ofądzono umarłych z tego, to 
napifano było. [o roztrząśnienić fpraw całe- 
go świata będzie materyą Kazania moiego dzi- 
йау. A żebym porządek uczynił w mowie 


względem kliąg otwartych od Jana widzia- 
nych, troiakie założę pytanie: iakie to klięgi, 
w których całego świata [prawy zapifane? Ja- 
kie ieft tych Кад otworzenie? Jakie ieh tych 
kfiąg czytanie? otym Ad M.D.6, 


Część I. 


le bez przyczyny S. Jan Apoftół mówi: a- 
perti libri otworzone klięgi; nie mówi: 
kfięga, ale kfięgi; alboż to nieiedna będzie klię- 
ga fpraw ludzkich? Nie iedna. Naucza Kiądz 
Francifzek Suarez, zdaniem Hifzpańfkich у | 
Włofkieh Akademii, wieku fwoiego Auguftyn: || 
że 
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KAZANIE UV. 279 
że dwie kfiggi na ftralznym lądzie Pana Boga 

iedna wielka, druga mała;! iedna 
nieomylna, druga praw dziwaz iedna Bofka, 
druga ludzka; iedna бе nazywa: 'fvientia, dru- 
ga: confcientia. Bofka kfięca піс innego nie 
ie, tylko wiadomość wfzyftkich rzeczy, у 
niepochybna pamięć w Bogu, którą wizyftkie 
rzeczy przefzłe, ninieyfze, у przyfzłe, tak iaśnie 
obeymuie , iak gdyby ie przed fóbą razem Ze- 
brane widział. Dla czego bardzo błądzili, któ- 
rzy rozumieli, że grzech jaki w zapomnienie 
u Boga póydzie. Gdyby Bóg tey pamięci nie 
miał, nie byłby Bogiem; bo nayprzó 4 nie mial- 
by powfzechney wiadomości, mó 


pokażą fię; 


mógłby: być 
olzukanym, nie byłby fprawiedliwym; bo iak- 
by miał karać, gdyby nie pamiętał za со? A 
że Bóg іей Bogiem, koniecznie więc mufi mieć 
wiadomość y pamięć wfzyfikich rzeczy. Do 
W fzechmocności Bofkiey należy, aby to wfzyfte 
ko, cokolwiek ieft na świecie, dzielnością fwo. 
ią utrzymywała; do Opatrzności Bofkiey na- 
leży; aby tym wf[zyfikim, cokolwiek ieft na 
świecie, rządziła; do nieograniczomości Bofkiey 
należy, aby te wfzyfikie mieyfca, które fą w 
niebie, w ziemi, y między niebem y ziemią , 
napełniła. 

Niech fłuchaią, co Bóg w Piśmie mówi: 
(Юй: 32. v. 34. 67 35.) Nonne he condita funt 
арий me, E7 fignata im thefauris лей? Mea eh 
ultio 67 ego retribuam: тай te rzeczy nie fą 

S4 fkry- 
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fkryte u mnie y zapieczętowane w fkarbach 
moich? moiać jiel ропа, a ia oddam na 
czas. Pan Bóg coś podobnego czyni, iak ów 
ое który karty dłuzników zbiera, w 


zkatule zamyka, aby gdy przyidzie czas, od- | 


bierał. co fwego. Так Bóg wfzyfikie długi 
nafze, delila nofira, to iefi grzechy nafze, czyli 
to myślą, сту fłowem, czy uczynkiem popel- 


nione zbiera, fkłada do fkarbu gnitwu fwego, . 


Thefaurizas tibi iram in die re, (Rom: 2: v. 5.) 
aby Пе w czafie porachował у rozfądzał ze 
wlzyfikiego: condita, fgnata funt, mea ultio. 
Toż famo Job wyznaie. Panie jak w worecz- 
ku wfzyfikie grzechy moie złożyłeś, y kroki 
moie policzyłeś. "То? famo Ozeafz Prorok: 
oto mówi, nieprawość w fnopek ieden zwią- 
zana. Toż famo Paweł w liście da Rzymian, 
toż famo y na wielu mieyfcach innych pifma 
świętego znayduie е. Ma tedy Bóg wiado- 
mość у pamięć wfzyftkich rzeczy, wfzyfikich 
fpraw ludzkich, złych, dobrych, oboiętnych; 
о żadney z nich zapomnieć nie może, y fwe- 
go czafu nagradzać albo karać ie będzie. 
Wnieściefz fobie ztąd naymilfi moi, że cokol- 
wiek czyniliście od pierwfzego wzięcia rozu- 
mu do młodości wafzey, od młodości do 
frzedniego wieku, od frzedniego wieku до 
fiarości y śmierci czynić będziecie, w kfiędze 
mądrości Bofkiey wizyfiko zapifano ieft, zapi- 
fano prawdziwie, dokładnie tak, iak w famey 
zeczy byłe albo będzie. Móy 
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KAZANIE IV. 
Móy Boże! iakiego tam umyfłu człowiek 
będzie! kiedy obaczy nie tylko te fpraww. któ. 
re jawnym były grzechem, ale у te, które 2% 
nic fobie nie miał, a one {з тар\(апе na zgubę? 
Kiedy obaczy myśli fzpetze, mowy wolne. po- 
glądania lub'eżne, obimowy, gniewy, zniewagi 
bliżaiemu wyyrządzene? zadziwi пе y przel!ra- 
fzony rzecze: ia rozumiałem, że to bagatela, że 
Bóg tego uważać nie będzie, a 010 widzę, że 
to napilał w kfiędze fwoiey! Tak Пето dzisć 
będzie z nędznym człowiekiem na lą dzie Bo- 
żym, jak 2 owym, który ciągnie na wodzie 
drzewo iakie; póki w wodzie, zdsie mu fie 
lekkie; mówi fobie: еу nie mafz u 
jakże go przyciągnie do brzegu. slić 
może, айё tu Бе dopiero pokazie nieznośny 
ciężar. Tak, póki człowiek „po m 
świata pływał. wiele grzechów zdawało wu t'g 
lekkich; niechże teź fame grzechy obaczy ла 
brzegu wieczności złożone, oisk сіе Чеп, 
wielkiemi „zdawać mu Ge Беда! Ale daymy 
to, żeby wielkości y cięlzkości w fobie nie 
miały, fama liczba ich, сау nędznego nie 
przefirafzy? Porachnycie роп у do grzechć 7 
powfzednich; pomiarkuycie „wiele to йо 
wymówi człowiek na dzień, cóż па tydzień? 
cóż dopiero przeź cale życie? 
2 a między temi 
łoś, fzczerości, 


r ciężaru; 


rulzeć nig 


rzu 1600 


cóż pa rok? 
zwłafzcza, ieżeli długie będzie 
wiele próżnych, przeciwko m 
ezyftości, prawdzie wymówiomych znaydzić 
fe! 
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fig! Otóż te miliony grzechów w kfięgach 
mądrości Bofkicy, fzczegulnie okolicznie zapi- 
fane będą: condita арий me ЄЎ fignata, 

Jakiegoż na ten widok nędzny człowiek u- 
туйи będzie? Mówi Job o nim: (Сар: 2.0.17.) 
iż na impiorum extinguctur , ЄЎ fuperuenieć 
cis inundatio. Świeca niezbożników zgaśnie, 
y przyidzie na nie powódź. Jakaż to świeca? 
świeca człowieka rozum. . Jakże to zgaśnie? 
zwyczaynie gdy wielkie mnófiwo fzarańczy 
przyleci, zaćmi fońce; tak grzechy człowieka, 
które liczbę fzarańczy przechodziły „| zaćmią 
pomięfzany rozum iego, że prawie fam: od fie- 
bie z podziwienia odchodzić będzie. Јака? ta 
powódź ogarnie go? bo póki żył, grzechy 
zdawały mu йе firumyczkiem małym, ieden 
miiał, drugi nadchodził, właśnie iak w firu- 
myczku woda płynąca; zaś fłanąwfzy na fądzie 
ofłatecznym, obaczy powódź wielką, „morze 
niezbrodzone, Бо wfzyfłkie, które poiedyńczo 
czynił, wlzyfłkie zebrane, fpifane w mądro- 
ści Bofkiey uyrzyi grzechy; lung | na niego to 
nieprawości wody, y dopiero w ten czas po- 
zna, że w niebefpieczeńftwie: /uperveniet inun- 
datio. Przebóg fłuchacze co czyniemy! co- 
byśmy mieli umnieyfzać , my coraz więcey 
przyczyniamy grzechów! fpowiadamy fię bez 
poprawy; żałuiemy, у powtarzamy, za cośmy 
płakali; roztrząfamy fumnienie, y nie mamy 
pilności, abyśmy бе chronili! chcemyż, żeby ta 
fzarań- 
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KAZANIE 1V. 283 
fzarańcza zgafiła nam widzenie Boga? Chce- 
myż, aby te wody zebrawfzy бе, uczyniły nam 
potop? fuperveniet es inundatio. 

Nik tyko Кеда Bofka, to iet mądrość, ale 
też Кбера ludzka, to ieft fumnienie będzie mia- 
ło wfzyfikie fprawy człowieka w fobie zapi- 
fane: kfięga pierwfza nieomylnia, druga pra- 
wdziwa; Кра ludzka będzie świadkiem 
kfięgi Bofkiey: to iell, fumnienie ludzkie będzie 
poświadczało mądrości Bofkiey. W mądrości 
Bofkiey napifano, że ten człowiek przeciwko 
przykazaniu Bożemu pierwfzemu wykroczył 
blużnierftwem, gufłami, złamaniem ślubów 0 
czynionych, czytaniem kfigg у fiuchaniem nauk 
kacerfkich; fumnienie będzie świadczyło: ta 
зей, W mądrości Bofkiey napilno , że ten 
człowiek tyle razy krzywoprzyfięgał, tyle fal- 
fzywych czynił świadectw, tylu y tylu ludziom 

uczynił krzywdę na fawie, honorze, fortunie, 

zdrowiu; fumnienie będzie świadczyło: tak іей. 
W mądrości Bofkiey napifano, że ten rodzi- 
ców [woich nie fzanowal, fukal, gardził nie- 
mi, Swięta gwałcił, cudzołóltwa, kazirodztwa, 
fodomie, y inne niewflydy popełniał; fumnie: 
nie świadczyć będzie: tak іеї, a nie inaczey: 
nemo audet pro, me tefiimonium dicere. (70b: p. 
v.19.) Y nikogo. nie będzie, mówi job, który- 
by dał świadectwo za mną, broniąc mię. Któż 
mię ma bronić, kiedy ufa moie у {етсе mois 
рогеріаіз mię? os seuns condemnabit me. ( 1- 
bid: 0. 20. O iak 
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О iak różna у w ten czas wola у rozum Sędzia 
w człowieku będzie! teraz chociafz zgrzelzy, SE 
zapiera Бе, y fałfzywemi świadkami lub in- 
nym wynalazkiem wykręcić Йе może, teraz 
na tym pracnie: ad excufandas excufttionts in 
psccalis. (Pfii4o.v.ą.) Абу pozorną grze- 
chowi fwciema wynalazł wymówkę; nawet 
na fpowiedziach famvch- częfiokroć powie 
grzech, ale go wymówkami tak określi, żę z 
pewnego wątpiwym, 7 dobrowolnego mniey 
uważony'w, z śmiertelnego powfzednim uczy- 
ni. Na lądzie Bofkim fumnienie tak świsdczyć 
będzie, iak Bog nieomylny: widział; a Róg nie- 
omylny tak widział, iak w famey rzeczy było. 
O iak iefzcze różna w ten czas pamięć czło- 
wieka będzie! teraz nie pamięta grzechów fwo- 
ich; fpyta Kapłan na fpowiedzi: więle razy te- 
go było? odpowiadzią: kióżby fię tego napa- 
miętał. Miłyż Boże! liczbę ran ciała powiadafz 
cyruikowi, a żebyś liczbę ran dufzy wyznał, 
nie pamiętafz! Przypomnilz, przypomnifz fo- 
bie w on dzień olłateczny, ale ta pamięć, że 
będzie wyinulzona, nie będzie ci pożyteczna. 
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Część: II. Аз 


Edwo co te dwie kfięgi, Bofka у ludzka, 

Зойка w mądrości Boga, ludzka w fumnie- 

niach ludzkich, przed naywyżlzym у nayftra- 

fzliwfzym pokażą fię maielłatem, natychmiaft 
Sẹ- 


KAZANIE IV. 285 


Sędzia żywych у umarłych otworzy ie, aby 2 
nich fąd czynił fprawiedliwy. Ale iakież to tych 

бав będzie otworzenie? ieżeli klięgi przez ро- 
dobieńftwo fą opifane, toć y otworzenie ich 
р! iwo ma być tłumaczone. RO- 
ZNAC S, ótworz nia 


па wielu miey feach Ріта S. 
tego, czytam opifania; na iednym mieyfeuu ówi 
fię: forutabor m lucernis, (Sophom: 1. 0. 12.) Będę 
„rzy latarniach zapalonych; 
„52y wa Пе rozprawą Boga 


A >odobień 


t 


fzperad z śstjecaimi | 
na innym mieyicu í 
z człowiekiem паа fprawar 
to ief. ciała rozbieraniem na рау- 
aly; wizyftkie zda- 
nie tych kligg fa- 


ni iego; па INAJN 


anstomią, 
drobnieyize бта У podz 
nia do tego dążą, пе Otworz 
downych ieit w (aroey rzeczy furowym roz- 
trząśnieniem /prax całego Świata. Uważcie to, 
у miech іегса wafze przerazi boiażń; jeżeli roZ- 
trząlanie fpraw całego Swiata ma być przy po- 
chodniach у latarniach zapalonych? nic; tak 
fkrytego nié będzie, czegady Bóg 
faal; ieżeli ma być rozprawą? nic 
y- zawilego nie będzie, © coby Róg mie 
jeżeli ma być Anatomia? jak 


y nie rozwiązał; 
.) Żywa е} mowa 


mówi Pawel: (Hebr. 4. 0.12 

4 1 1* 57 . 

Boża y fRuieczma, у przerażliw/%a, miżek ш/]®е- 

lai miecz po obu firon ofiri; Y przemikaiąca aż 

do rozdzielenia dufze Ч ducha, fiawów Hz 1 

Jzpsków , у rozeznawaiąca myśli Y przedfię- 
toć iak gdy lekarze przez 

fkórę, mięfo, 

kości, 


nie roztrz 
wykretnego 
ipytał, 


wzięcia ferdeczne; 
Anatomią ciało ludzkie rozbieraią, 
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kości, żyły, у złączenia ich oglądają , uważaią, 
pytają: czemu to гак, zkąd to pochodzi? tak 
Bóg Żadney naywnieyfzey fprawy ludzkiey 
nie puści, póki do ifioty, okoliczności, y nay- 
mnieyfzych profzków nie rozbierze iey. 

Daymy, że Bóg rożtrząśnienie czyni na 
myśl człowieka lubieżną; pyta: czyli dobro- 
wolna у rozmyślna była? czyli w pół dobro- 
wolna? iskie rofkofz trwanie y natężenie u- 
podobania w fercu miała? do iakiey ofoby 
dzźyła? wolney czy małżeńlftwem obowiąza. 
ney? powinowatey czy obcęy? duchowney 
czy świeckiey? wiele razy była? kiedy była? 
czy w Święto czy w powfzedni dzień? czy 
pod czas próżnowania, czy pod czas zabawy 
zswłafzcza duchowney? iaka с modlitwa ү 
ione podobne. Gdzie: w Kościele czy w do- 
mu? zjakiey przyczyny: czy (am dałeś fobie 
do niey pochop, czyli стагі сі ig do głowy 
wtrącił? jaki obyczay miała; czyli йе tylko w 
fercu żarzyła, czyli też do powierzchowney ja- 
kiey pofiąpiła (prawy: fkinienia, mrugnienia, 
ułożenia, dotknięcia? Ah mowa Boża oltrzey- 
fza od wiecza! 

Daymy iefzcze, że Bóg wziął na 'roztrzą- 
śnienie fłowo; naprzykład kłanillwo. Pyta: w 
iakiey imoteryi to było klamfiwo?  fzkodliwe 
czylinie? przed kim: czyli przed Sędzią, albo 
przed tym; któremuś fig powinien był przy- 
znać, czyli przed innym? gdzie: na fpowiedzi 
сту- 


trząnie 
ta: jaki 
| czynił? 
| komus 

WALI K 

lący у 

czynił; 

Wiele 
| Wiele 
do od 
miecza 

Cii 
доо; 
Wied 
wa, fp 
miene 
fne; 


‚ 
$ 


{ 
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|ezyli w rozmowie? na iaki koniec: czyli że- 
| byś tylko był zwiodł, czyli żebyś drugiemu fia- 
wę zepfuł, czyli żebyś Йе wykręcił, czyli; żebyś 
бе pochwalił, czyli żeś йе iuż до Каха przy- 
uczył? Znowu: ieżeliś tego kłamfiwa nie po- 


szał? ieżeliś przyfięgą albo świadkami nie 
utwierdzał? Ah! mowa Boża oflrzeyfza od 
ос па roz- 


miecza! Daymy iefzcze, że wziął E 
trząśnienie uczynek, naprzykład krzywdę. Py- 
| ta: jakoś długo zamyślał, nimes tę krzywdę u- 
czynił? iak długo cudzey rzeczy nić oddałeś? 
komuś wziął: czyli ubogiemu czyli bogatemu, 
| czyli Kościołowi? Byłże z tego zyfk uliawa- 
jący у fzkoda wynikaiąca? dla czegoś to, t- 
| czynił: czyli z niedoftacku czyli z łakomfiwa? 
Wiele razy do oddania teafiła fig fpofobność? 
| Wiele razy odrzutgiłeś natchnienie wiodące cię 
| do oddania? Ah mowa Boża oflrzeylza od 
miecza, przenikaiąca do rozdzielenia dufży! 
Cień namieniłem, niektórych rzeczy tylko 
dotkógłem, wizyfikich wyliczać nie mogę: 
Wiedzcie iednak, że Bóg wfzyfikie myśli, fo- 
wa, fprawy, tak roztrząlać będzie, myśli y na- 
miętności, gniewliwe, lubieżne, zazdrafne, py- 
fzne ; flowa bluźnierfkie, fzkaluiące, kłamliwe 
асе. Uczynki z krzywdą Boga, 2 krzywdą- 
bliźniego, z krzywdą was famych. Так roz- 
trząfać będzie {prawy} wizyfikichj ludzi, którzy 
żyli, żyją, y żyć będą. Так roztrząlać będzie 
grzechy wlzyfikich flanów, kondycyi,. urzę- 
dów, 


н =ч=н 
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dów, kunfztów ludzi; Królów łakomfiwo, $o- 
natorów wyniofłość, Łołnierzów gwałty, Ma- 
giitrarów krzywdy, uciemiężenia , Sędziów у 
patronów nielprawiedli wości: Gofpodarzów 
w Swięta roboty, Kupców niepomiarkowane 
zyfki; Rzemieślników fzalbierftwa, ofzukania, 
flug oiewiernośi. Będzie roztrząfał panien lu- 
bieżności, małżonków niepomiarkowania у 
гускі, Panó w niemiłolierdzie, ubogich niecier- 
pliwość, młodych rozrzutność, fłarych fkąp- 
ilwo. Tak mówię całego świata roztrząlać 
będzie fprawy niezawiedzienie, (dokładnie, 
fzczegulnie, okolicznie. 

Ale mylę fig, co mówię tak; ia według mo- 
iego miałkiego rozlądsu kilka fptaw'roztrzą- 
fnąłem, Bóg zaś według mądrości fswoiey czy- 
nić roztrząśnienię będzie; a że mądrość Вока 
naywiękłza, przeto rdztrząśnienie fpraw lu- 
dzkich będzie nayżwawlze naylurowfze. Cóż 
fig to nam przebóg dzicie! żemy fumnienia na- 
{геро rozirząłać zaniedbywamy? idziemy do 
fpowiedzi ślepo; ten fobie nie poprzypominał, 
y nie powiada; ten (powiada fig grzechu nieczy- 
еро, а niepowiada, że ten grzech był cudzołó- 
чет; ten lig (powiada: gniewałem liç, a nie 
powiada, że na Matkę na Оуса; (еп, powiada: u- 
kradłelm, a nie powiada, że w Kościelez геп po- 
wiada: fktaļwalein, a nie powiada, że to klam- 
буо potwarzą było. Takież to roztrząśnienie 
jumnienia włafnego? Ah! mówię 2 Pawłem 
i 89y- 
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|gdybyśmy fie (ami dobrze fądzili, Bógby nas 
ził; a że fami niechcemy fię f3- 
Irafzliwie (80216 będzie. 

o naymilfi moi grzechy дори» 
> też grzechy opulzczenia furowe- 


furowie nie 
|dzić, Bóg 

A nie t 
fzczenia : 
inu roztrzz 
|da. Sł 
rego Рањ: х 
rzońym lobie robić, zwi 
zewnętrznych wrzucić kazał. Słyfzeliście o 


wymi, Że niechciało owoców 


ieniu Boga moiego podpadać bg- 
5 f € 
1те Ewangelicznym: Któ- 


że niechciał taleptem powie- 
ać, y do ciemności, 


to 


| drzewie f 
przynofić, przeł 
toż to żywe ol 

Д brze czynić пі: 

| бе chronią, 


| Bożym potępionyc 
| ) 


f 


łowem Јеша, ufchło. <O- 
-h wfzyftkich, którzy do- 
flaige ną tym, że złego 
pokaże fię na lądzie 
1, którzy acz złego Пе chro- 

llug obowią: 
i, nie czyni- 
śgieniu podpa- 


{БУА 
U 1а 


nili, iednakowoż dobt 
„zku y uczędu fwoiego powinna 
li. Między innemi temu rozttz 
dać będą, którzy byli publicznemi ofobami, ale 
bo też którzy 7% 

pytają Kaznodziei, który w opowiadaniu 


rzchność iaką mieli: 


WD 


› 


y tłumaczeniu Ewangelii, w yrażał w fobie o- 
fobę Bifkupa: czemu бе frafzkami, baykami па 
Kazaniu bawił? czemu fam fiebie przedawał? 


czemu w prolłości a gruntownie prawdy Ka- 
tolickiey nie brał, a przetó nie małą (zkodę w 
dufzach krwią Jezulową odkupionych uczynił? 
Nierozumiycie, żeby to imaginacya iaka byłaś 
| E wizak- 
| X. Balfama Przygod: Tom VI. 
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« (саке gdy'ezynil Bóg Ezechiela К aznodzieią 
fwoim, mówił do niego: uczyniłem cię Wo- 
dzem nad Izraelem; cokolwiek ci do ferca po~ 
dam, będziefz opowiadał; jeżeli, zaś każę сї 
mówić; niezbożniku umrzefz, zginiefz; a ty nie 
będziefz mówił, y przeto niezbożny umrze w 
zbrodniach fwoich, ia krwi iego u ciebie fię 
upominać będę. Spytaią rodziców: dla czego 
dobrey edukacyi dziatkom fwoim nie dali 2 


Spytaią golpodarzów: dla czego ө domowni- | 


ków niedbali? fpytaią Magifiratu: dla czego 
przez fzpary па cudzołófiwa, kradzieże uftawi. 
ezne, piani wa, zwłafzcza rzemieślników , a 
ztąd pochodzące kłótnie, przeklęćtwa, zni(zcze- 
nie, zubożenie, patrzał? y to roztrząśnienie da- 
leko теше będzie, a niżeli na grzechy uczyn- 
kowe. 

Pytaią Teologowie, na które grzechy Bóg 
furowfzy, czyli na grzechy dopufzczenia, czyli 
na grzechy opulzczenia? zgadzaią Пе nato, że 
że lurow(zy na grzechy ориѓсгепіа, „Przyczy- 
па tego ta: bo gdy złych potępiać będzie, rze- 
Knie im: idżele na ogień, bo łaknąłem, a nie 
nakarmiliście mię; pragnąłem, a nie napo li- 
ście mię; w więzieniu bylem, a nie naw iedzi- 
liście mię. Uważcie: nie mówi Bóg: idżeie na 
ogień wieczny, Боќсіе byli nieczyfiemi, opoia- 
mi, zabóycami; ale idźcie na ogień, boście mi- 
łólierdzia nie czynili, Tak ielt naymilfi moi, 
grzechy dopulzczenia, godne piekła, ale grze- 


chy 


fłucha! 
: | 
pienać 
winne 
3 
wier 
cznie | 


та 


1@ 
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‚ 
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ehy opufzczenia (а dobitką potępienia; godziem 
piekła, kto czyni źle, godzien fzczegulnicy pit» 
kła, kto nie czyni dobrze. Przyłączcież tu nie- 
fuchania Мїшу Swiętych, zaniedbania Kazań, 
nienadgradzania krzywdy, nieoddawania po: 
wipney czci rodzicom, poprzyfiężonych po” 
winności zabraniania, to włzyfiko Bóg furd= 
wie roztrzątać, rozbierać, o każdą rzecz okoli- 
cznie pytać będzie: fermo Dei... penetrabilios 
‚айо. 
Nie tu roztrząśnienie przefańie; nie tylko 
o włalne człowieka, ale też у o cudze pytać fig 
będą grzechy. Rzeczefz z Kaiimem: alboż to 
firażnikiem iellem Brata mego? а co mnie 
za cudze odpowiadać grzechy? Acz nie za 
sofzyflkie, ale mufifz za te cudze odpowiedzieś 
grzechy, do ktorych jakąkolwiek byłeś pobu- 
dka biźniemu twemu. W prow adził Dom Jee 
hu do Izraela bałwochwalilwo, za to бе od- 
graża Bog przez Proroka Ozeafza na niego: 
nawiedzę kret, Fezrahel nad domum Jehu 
Podobnyż gniew Bofki y pogróżka czeka tych 
wfzylikich , którzy albo wzgorizeniem, albo 
innym iakin fpofobem, ftali Йе przyczyną blie 
niemu fwciemu do obrazy Bofkiey; rozprae 
wiać fię będzie Bóg z niemi na fądzie oftate- 
eznym, у o zgubę dufzy upominać: vifiabe 
fangvinem J ezrahel fuper Domum һи. ( O> 
fee v.4.) COŻ na to rofpufina białogłowo, 
któraś tego y tego młodziana lubieżnościamą 
Ta twe 


m. 
» 
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twemi zaraziwfzy, od przedfięwzięcia fłużenia 
Bogu oderwała, у na wieczne pofłoła potępie- 
nie? Co na to, któryś poradził, iak ów Kaifafz, 
aby Jezuła zabito, у z rady twoiev wiele złego 
йс ftało? Panare SÓD WC 
im złego оеган ił w grzechu, у do wię- 
klzey z „brodni pochiób dałeś $? Co na to, któryś 
mogąc zabronić, pozwobł, у fzkaradne tą po- 
pełnione nie lvdy 2 Co па to,któryś da gnie- 
wu przyprowa t bliżniegc z gniewu za- 
<yziętości. рте рох Қ гапу, zabdyłi wa 
porey у Grzefzą tamci wizyłey , ale ich grzech 
tobie I 0р > przypifuje, у od ciebie iego dopo- 
mineć бе będzie; boś iego pierw'zą Ww nich 
orlzenia, 
ОРУ а р Бу nie rozkaz, gdyby nie 
pow: lenie, nie b СОВУ ego złego; te ieft, 
tyś winien, ty mubiz z tego x yfzylikiego ra- 
chunek oc dać: йай 4 gvinem 55 обаве] fits 
per domum Jehu. узак niebefpieczne tych 
zbawienie, z których przyczyny 
niegdyś krew Abla zz emi woł 
div ego Boga, aby бе zemścił k 
krew Jezulow х w tylu dulzach firacona wo- 
lać na lądzie będzie, aby ci ginęli, którzy do 
ożytków męki Jezufowey tylu dulzom prze- 
fzkodą sj 
Gdyby Пе na grzec bach fkończyło ; ale nie 
fkończy, fprawiedlis y Sędzia uczyni іеі2сге 
furowe roztrząśnienie cnót wflzyfikich, czy 
zuy- 
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|zmyślone czy prawdziwe, czy dofkonałe czy 


| niedofkonałe był ły. Dlatego mówi Róg (Pf 


pokaż | 


сит accepero їетриг, ego juflstias jis- 
gdy wezme czas, fprawie Ans ości f3- 
Pomyśl fobie Chrześcianinie, wiele 
twoi ich mieć będziefz, z któremi mo» 
żel z fie po ilać przed Bogiem? Zdaią бе nam 
зуе dobre, chwalebne; o iak inak 
ady ie weźmie Bóg na uwagę fwoię! 
i fpowi edzi, a przed Bogiem 
› bez żalu, albo bez przedfię: 


wzięcia, albo bez е orzechów wyia» 
i з kommunie, 3 


"ME 


A 


ё 


на były!  Dobreć Бе zda: 


przed Bogiem pokażą fię świętokradzkie! Do: 
bre iałmużny dawznie, a przed Bogiem рока“ 
ywdy! Dobre Mízy 
Swięty Rucha nabożeńfiwa, umartwienia, 
ройу; a przed Bogi em po s бе, że albo pró- 
па chwalę, albo włafną wolą, albo inny iaki 
zły koniec miały w fobie! Cóż iefzcze, iak 
weżmie Bóg fprawiedliwości nafze ważyć 4 
gorącości, natężenia, trwania, pilności, pobudki, 
celu? O iak SA йе pokażą! Mòy Boże! ie- 
żeli takeg furowy w Jeruzalem, iskiż będziefz 
w Babilonie? Jeżeli takie rozirząśnienie twoie 
na cnoty, iak furowe będzie na grzechy moie? 


Że fię,że z cudzego, że 
9, 24 


Zgiń obłudo, zgiń ойо: zgińcie e próżne zae 
mierzenia; cokolwiek czynię dla Boga, trzebą 
mi czynić dobrze, czynić -dofkoriale; bo te 


ТЗ wfzyft= 
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wizyfłko Bóg na fądzie fwoim roztrząfać y pe- 
tępiać będzie: jufitias judicabo. 


„үп! 
kiey h 


żniczka 


22 naypie 
Część III. kod; 
Ghuchacze moi naymilń, gdy fię tak fadowe | niec 
przez naypilnieyfze roztrząśnienie otworzą | $° tail 
Кйерї; świat cały czytać 2 nich będzie; ale па | "YE 
ezymże to czytanie należy? oto Paweł Apo- w rol 
frol przez to czytanie rozumie obiawienie: фий ` dą prz 
ślluminabit abfcondita tenebrarum, EF manife- | 1%. 
„Лари confilia cordium. (1. Cor: 4. 5.) Cokol- | komp 
wiek fkrytego było, cokolwiek naytaiemniey- iak m 
Szego, fkrytości nawet ferdeczne, myśli, pra- brey 
gnienia, całemu światu Bóg obiawi; tak dale- | niepo 
се, że ieden na drugiego patrząc, widzieć będą | 12 
w fobie wzaiemnie, cokolwiek przez całe życie A 
myśleli, mówili, czynili, Zdaie fię to wam rze- | przeć 
стз niepodohną; a со u Boga niepodobnego? ftem 
Zolławcie Teologom trudność; a raczey to ku | Xizi 
gbawiennemu pożytkowi usważaycie. Co to za | ziw 
wiłyd ogarnie potępieńca, gdy Бе iego nie- cóż | 
wftydy, zawziętości, zdrady, niefzczerości O- man 
bludy, otworzą? mówi Qzeafz Prorok: (Ofte. | grze 
3. v.t2.€9 13.) abftrnditum peccatum ejus, do- wiel 
fores parturientie tem ent ei, Ukryty grzèch ie: | tam 


go, przyidą na niego boleści rodzącey. Со тә | prz 
ва porównanie grzefznika па fądzie Bożym z | tem 
odkrytemi grzechami floiącego do boleści ro» Wt 
dząccy ? zrozumiałem, zrozumiałem, co chciał || aa 
wyra- 
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| wyrazić Prorok: ale pierwey pofłuchaycie kró» 


tkiey hifłoryi. - Na ochocie Królewfkiey Xię- 
żniczka pewna w przytomności Panów у Dam 
naypierwfzey godności, między któremi byli 
Ociec X ążę у Matka iey Xiężna: gdy idzie w 
taniec boleściami ściśniona to wydała, co dłu- 
go taila, aniepoczciwie póczęła. Stanęła iak 
wryta na to cała kompania; Ociec ze чуш 
w rofpacz wpadłfzy, córkę, żonę у fiebie fzpa- 
dą przebiwfzy, trupem kładzie. Woleli umie- 
rać, a niżeli w hańbie trwać przed tak godną 
kompanią. Otoż macie, do czego Prorok dąży: 
iak mówi, wielki wyd pannie godney, wda- 
brey Rawie zofłaiącey, publicznie pokazać бе 
niepoczciwą, tak będzie potępieńca wfłyd,gdy 
fię zbrodnie iego ukryte iawnie pokażą. 
Ale weźcie to famo w żywfzą uwagę: ieżeli 
przed iednym Królem, jeżeli dzymy to: przed 
{теп Xiążąt y Dam, ieżeli w iednym pałacu, 
Xiążę rofpaczaiący, nie mogł znieść wiłydu, nie 
z fwego ale z córki grzechu pochodzącego, 
cóż бе to dziać będzie grzefznikowi? co mnie- 
maney naprzykład pannie , kiedy podobne 
grzechy, nie przed iednym Królem, nie przed 
wielą Xiążęty, nie w pałacu jakim między MU- 
rami, ale przed wfzyftkiemi Królmi, Xiążęty, 
przed ludźmi у Aniołami, przed calym świa. 
em pokażą бе? Wierźcie, iż wolałby grzelznik 
w ten czas w piekło przepaść, wolałby zginąć, 
a niżeli taką pomofić hańbę. Ale Bóg tego nie 
T4 pożwe- 
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pozwoli; niech fię wi tydzi, który bez «ҳу Куди 
obrażał Boga: confundantur omnes iniqua agen- 
ter mówi Dawid (Pfi 24.0. 4.) To iefzcz 
uważaycie: co to tam za podziwienie Пе fanie: 
етиуди дие ad proximum fuum fupebit. (1fai: 
13.0.8.) Wypadać będą różne głoty: naprzy- 
kład: ten to świętofzek? wzdyć to on tyle nie- 
wfłydów popełnił. Ten to méy przyjaciel? 
wżdyć ten na mnie zawziętości y zdrady kno- 
wał, Та? to żona moia, która Пе z wierno- 
ścią tyle razy oświadczała? wżdyć to ona po- 
kątnie оина бе kalała, ‚ Tenże: to 
móy pokutn k dobrego fuminienia? wzdyć on 
to był na fpowiedziach świętoktadzcą. Tenże 
to móy wierny -fluga ? wźdyć to on mnie 
kradł,  Unufquifque ad proximum fiwm_ fit- 
ebit. Każdy dziwić Пе, у z gniewem natrzą- 
{асбе z obłudy, у ciefzyć fię z potępienia bę- 
dzie. 

O czytanie kfięgi fądowey iakoś cięfzkie! о 
wfłydzie grzefznika ktoż cie zniefie! To gdy 
йе dzieie, Sędzia Bóg po uczyniopym roztrzą- 
śnieniu do fprawiedl wego przyfłępuie wyro- 
ku, ale ten na przyfało- niedzielnym Kazaniu 
ogłofzę. Tym czafem was krótko napominam 
fłuchacze; uważaycie wafze fpowiedzi, roztrzą- 
śniycie (umnienia; ieżeli coief żataione, ieżeli 
co nie wyznane, rychło wyznawaycie, żadnego 
albowiem fpofobu nie zofłaie, ażeby was fu- 
rowo nię roztrząfano, abyście {ię zbrodni nie 

why- 
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wfłydzili, tylko fpowiedź. Jeżeli prze 
| roztrz śni fumnienia , Bóg roztrzą! 
nie zawiłydzicie пе why 
przed iednym Kapłan 


і. 


niem тач (удеп i 
nas tego Boże, Amen. 


afza WYTOK 


ох clamantis im ШЖ КЕЛ 
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wiada fobie; nie kto шу wołaigcym ief na I 
pufzczy, tylko Chryf fus, Dobrze араа Do- | 
| ktor S, troiakie ia C hry! lufa Pana w Ewan- ҮҮ | 
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czas dni 
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kto pragnie, niech przyidzie do mnie; coś pa» | |Chryflu 
dobnego iefzcze w iedenaftym, dwunafiym ro- | |tam ots 
zdziale u tegoż Jana znzyduie (е. Wołał Jezus | | Glos tet 
odkupuiącz wfzakże wfzyfcy Ewangeliltowie || po uczy 
twierdzą, że Jezus na Krzyżu wilząc, wielkim || wyda. 
glofem wołać począł, у w nim odkupienia na- || rok dzi 
rodu ludzkiego, oraz życia fwego dokonał. || M.D.( 
Wołać iefzcze będzie nagradzaiąc, ba wfzyfł- Ua 
kich Doktorów Swiętych zdanie ief, że głoś || ne md 
Sędziego Boga tak ogromnym będzie, że całe- i {пут 


g gromadzonego świata ufzy napełni. Pier- || opufzc: 
wfzy głos Jezula był w miescie Jezozelimie, еси} 
drugi za miatłem na górze Kalwaryi; trzeci || nawet 
głos będzie na puftyni. vox indeferto. A to dla || why i 
„tego, że w ten czas cały świat puliynią fie | Луу 
anie. Ani człowieka, ani bydlęcia, ani zwie- | przed 
rzęcia, ani ptaka, ani muchy mizerney, oglądać Aniołc 
będzie można. Sama dolina Jozafatowa, dołem | ką oc 
potępionewmi, górą błogofławionemi napełnio- {рап 
na będzie; vox in dt/erżo. Pierwlzy głos Chty- | Zbaw 
fłusów zamykał piekło, bo nauka iego рго- | Bofką 
wadziła wfzyfikich do nieba; drugi głos: 0» | nych 
twierał niebo, dla tego Krzyż ten, na którym | wybr 
Jezus umieraigc wołał, Qycowie 55. nazywaią || ołofe 
kluczem da raiu; trzeci głos otworzy niebo, ү 
y piekło, niebo zbawionym , piekło porępio- | Blog, 
луш, Ale cóż to za głos Chryfłusów? fłu- || wo 
chacze moi, dwie w fobie namiętności wal- | ivit 
czące czuię: wefela у boiaźni; cielzę йе, gdy Д к, 
©һгуйша do błogofławionych, lękam fię, gdy il бо 
Chry- | 
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> |Chryftufa do potępionych mówiącego fyfze; 

о. {хад otwiera йе niebo, tu fię otwiera piekło. 

is |Głos ten trzeci Chryfłusów ief wyrok, kiory 

іе |po uczynionych roztrząfaniach Sędzia Bóg 

m | wyda. Теп tedy głos, to ieft тело аспі жу- 

а. |rok dzifiay ieft materyą mego Kazania. Ad 
. | M.D.G. 


Uczyniwizy Arafzliwy Sędzia Jezus zupeł- 


| ne nad całym światem roztrząśnienie , roztrzą 


| fnawizy naydokładniey m gi, owa, uczynki, 
y y my 


opufzczenia, nie tylko włałne człowieka, ale 
też cudze 2ргтусїуву iego,pochodzące grzechy, 
nawet fprawiedliwości fame у cnoty, pokaza- 
wfzy iawnie zbrodnie potępionych, 
liwfzy zafługi zbawionych ; gdy ziemia 
przed obliczem iego zamilknęła, gdy niebo y 
Aniołowie z pofzanowaniem y pilaością wiel- 


pochs a- 
cała 


ką oczekuią, gdy wizyftkie rzeczy do nag- 
wfpaniallzego ułożone Їз Maiefłatu, w ten cza$ 
Zbawiciel Jezus, 2 naywyżfzego Tronu władza 
Bofką, oflataig czyniąc w rzeczach ftworzo- 
nych odmianę, obróci бе na prawą fironę do 
wybranych , wyniefionych na powietrze , у 
głofem wlzyfikich ludzi , ktorzy żyli, żyją y 
żyć będą, ufzy napełniaiącym rzecze: pódźcie 
Błogofławieni Оуса mego, ofiągniycie Króle» 
fiwro, które wam ief zgotowanć od założenia 
Świata. A mogliż kiedy Swięci Pańfcy о wig- 
kfzym: pom; $i fzczęściu nad to, gdy ich to 
fodkości peine potyka Bowo: veniię, роЧ®Зе, 
świat 
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świat cały w ruine 1216 to! fowo im befpie- 
t cały ief celem niena- 
go Boga. ta flo wo daie znać 
fami celem fa miłości Bo- 
lgmgy niebiefkie аг?а,. luminarze ga- 
уо majele zm napełnia ferca. | Uwa» 
żaycie y to,że Jezus pierwey fię obraca do Swię- 
tych SARE y СУ ór wiekuifłey fortuny opo- 
wiada. Reczey należało iak nayprędzey potę- 
pi nych ad oczu fwoich odrzucić, iako niego- 
dny h względu; nie czyni tego, pierwey 2 Мо» 
gof w onemi mówi, wiecziė im nagrody о- 
bięcuie, aby potępieni ffy fząc to, co mogli mieć 
lacnó a dla złości fwoich niechcieli, z zazdro- 
ści wściekali Пе, 2 łydu od ficbie ódcho- 
dzili , z tolpacz p przepeść  nikczemności 
fwoiey rzú ali е; oż dopiero Sędzia Bóg 


na lewą fironę, 


AÓR р 2и tak "we г cięlzkie, W Zice 
mię Јопас będą. Biada tobie grzeleniku! tu tu, 


ofłatnie utropienie twoie , tu przyczyna, dla 
геу cała (trz РАК ego Maieftatu wfp ania złe ŚĆ $ 
a í La d 
ułożona; tu lurowWości rięklzey przykłac 
ró песо naśladowania nie ma асуу tu piorun 
ów który zapalona gniewem Ręka Sę- 
dziego ma wyrzucić; tu miecz obofieczny, któ- 


ry dube у ferce (че Че do nieuleczonego po- 
у # у ? 


działu ma przeniknąć. Zadzwońcie wlzyfłkich 

пісу.  Obróci бе Sędzia (prawiediiwy ku potę- 

pionym, у rzecze, . Idźcie przeklęci w ogień 
wie- 


wieczny 


łom ieg 
gich S 


5 
4 
W 


Pore 
бүтү 
venite | 
Dobro T 
Ye la ( 
wie d 

А | 
ai afk 


| 
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[wieczny, który zgotowany ieft:diablit y anio- 
Шот iego. Amożnalz co firafzlisw(zego pomy- 
4 фе? Słuchacze mei, podobno te ffowa, nie 
|. {wielką boiaźnią ferca walze przerażaą; wie- 
. |ciefz dia czego? bo teraz [а odemnie wynió- 
„ |swione, który ze wfzeik 


1 ! 
В mkczeiony, Miena 


ckolczności ieliem 


ЗАЎ: ГД. pa 
19bie uważcie, W 


> Jdzień olłateczny będą ogłolzotie od naj wyż- 


+. ассо: Ма (жп, od мах ndyvw ęklżey, Z 


| З nieprzabłą туо ык аи ш 
je | gniewem NIEprZE; апо, Z IUTOW( 


bs Mobierdzia nie źnaiącą; ogłolzene w ten ( 
у. kiedy świat cały праба, ziemia drżeć, Йойсе у 
gwiazdy gzirąć dra fiwzorżona mienić 


0+ бе, RI y piekło 
0. паі ca гаја еса 
ci któż пе przed impetem ‹ 
Rozumiem naymilli 
| {гетип bardzo dobrze por 


e fca walze uliral 


łu, | fadu Bofkiego 
Ја pionych razem 
zniołę, a według por 


roku, czynię porz 
Pozwólcie pilnego fiucnania. 


:knaliępuiąe 


mowy. 


Sedia Оо QDTO- 


cwlzy fię do Swiętych fwóich, wmówi do nich: 


6. | venite pódźcie do mnie; uw'ażaycie; Ociec, 
0- Dobrodziey, Рап, Nauczyciel, Odkwvicie!, Róg 
ch | woła do fiebie; iakby mówił: pódźci 
wie do Oyca, ktoregoście kochali; obow 
| mi łafkami do Dobrodziela, ktoremaście wdzię- 
ezne- 


| 
| | 
|. |, 
| ША 
{ |! Н а 
| nd 
| 
| 
|, 
| ҮШ 
| l 
| | 
| 
| | 
ү" | 
І! 


($ 


302 Adwent TII. 


cznemi Byli; fłudzy do Pana, któremuście 
czniowie do Nauczyciela , 
„elnili; edkupieni do Qdku- 


{жой 
Jezu wi 
day hfk 
we 001: 
роп 
e. 
Rad 


ftuchacz 


wiernie fużyli; u 
króregoście naukę | 

piciela, któregoście krwi na zbawienie zażyli; 
fi worzenie do Boga, króremtuście cześć y p0- 
klon oddawali: vemte, pódźcie z Libanu, de 
Libano, ta {ей z Kościoła woiuiącego, W któ- 
eni wodą Chrztu Swiętego urośliście 
w cedry wyfokie; złoża Iwiego, de cubilibus * 
lonum, па którym Z Danielem nienarufzeni 


0 


rym ikri 


Í tępiony 


fooczą waliście; z morza niebelpiecznego, po 

АКУ, i = А 1.4.2 1 A 

огун) z Piotrem deptaliście; 7 padołu płaczu, Odemn 
POWIE, 
now: 


g z Magdalena grzechy wafze opłakie 
wali: Uria, pódźcie do Kościoła tryumfuiące- 
29. do Згора Baranka, do brzegu fzczęstiwey | 
wieczności, do pociech pieuñannych: venite» | 
« abyście na celu машут. do którego dzić К 

s abyście tego wi: | koniu 
dzieli тайне, któregoś ie. jak mówi Paweł: 1% idźcie, 
gmate e podobień'fiyzch tylko y ciemno* 
ie tego uftawicznie косае 


ie fisrorżeni, fpoczęli 


(Ut 
«4 poznawali; 


li, Któregoście miłości przefiać nicchcieli. Pódże 
cie, dbyście byli ukorenow anemi. О honorze 
je mający! być wezwanytn przed 
до zgromadzonego {йаа da 
„cie mi gonitew na» 


porównania п 
obliczem ca 
korony! Nie w fpominay 
które (ię cała Grecya gro- 


` 


zwanych ОЎ npia, na 
snadziła; nie wipominaye 
fk'ch, którym fig Krdlefłwa dziwowzły. Oto 
ta Bóg wzywa Swjiętych 
fwo- 


ie tryumfow. Rzymej 


w oczach całego świa 
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| śwoick do chwały y uwielbienia: venite. Móy 
[Jezu wołafz mię teraz przez łafkę do fiebie, 
| дау łafkę, abym przyfzedł teraz do ciebie, а 
| ve dniu ofłatecznym to fodkie, to miłe, to 


| pożądane, to zbawienne ufłyfżał fowo: venite, 


ýdżcie. 
Radością fię napełnia ucho wafze gaymilft 
ftuchacze, gdy fłyfzycie to wdzięczne Rowo Je- 


| zufowe: venite pódźcie. Zadrży ferce walze, 


gdy ucha nakłonicie na fłowa Jezufowe do po- 
tępionych rzeczone: di/tedite à me idźcie, idźcie 
odemnie. Dwa flowa, ale oiak wiele pioru- 
nów! To fłowo: diftedife; idźcie, ied Howem 
gniewu, żepalczy wości, odrzucenia; to flowo: di- 


| foadite, z lacińfkiego znaczy uiazd pofpiefzny, 


wyraża, Że Jezus tak potępionym 2 oczu ucho- 
dzić każe, iak ów. który na wypufzczonym 
koniu w czwał ubiega. To fiowo diftedite, 
idźcie, zgadza fig ztemi fowy u Mateufza: 
fluge niepożytecznego wyrzućcię па ciemności 
ewnętrzne.  Więc.że wfzyfcy potępieńcy iuż 
nie (а pożyteczneni, ma nic ię nie 2130297 
Więc.że na nic Król, który Królefiwem rzą- 
dzić umiał; Wodz, który dobrze obozy fzyko- 
wol; Senator, który mądrze radził; mówca, 
który pięknie mówił; Kapłan który Sakramen- 
ta fprawował, na nic Пе nie przydadzą? tak 
jef: inutilem fervum ejicite in tenebras extEFIO- 
rer. (Маши 25. v. 30.) Na піс, na nie, fię nie 
przydadzą. Во tami, gdzie Ёа fkozani, Żadnege 
porzą- 
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| (l porządku nie mafz, cóż po Królu? tam ufta- 

} | wiczna przegrana, cóż po wodzu? tam miey- мё, а! 
ód, cóż po Senat orze? tam войс 

La- rządzeni 

gen Оус 
бүтү, 

unikać I 
famego 


02 po Kapłanie ? 


ten, że ieft 


, A} 
ite, Ah czło- 


wiel. 


„wali, 


die,  Bardziey mię jednak precz Z 


zy zao 
Unie mał 
farfkieg 


ad Juliu 


na zien 
ж 
nadziej 

| | 
Ју co gor- | «nym 


соп Od wi- twarzy 


с to tak }0у‹ 


| { опа Boga? 
| ta (koda; iak wielki 3605 bo' przez tę Król y 
i i podnó 
dobro 
бе| 
od wii 
ШУ 


może "Abi: 


M f ieć filie у 
| 3 ' 
ГИ ы л | 
| Oycowfkiey Dawida, raczey lobie Wali полісе ||vidzej 
rag ‚ 3 | 


X. Bi 
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ać, a niżeli to udręczenie ferca fwoiego po- 
| |nofić.  Syllabus fyn Menliufza za niewierne 
| [rządzenie Macedonii ofądzony, gdy ufyfzał 
| ben Оусом Кі wyrok: fynowi moiemu 2 Oy- 
Jezyzny, z domu, у z oczu moich, bez odwłokł 
„ unikać rozkazuię; żalem y rofpaczą ściśniony | 
__ Mamego fiebie udufił. Zołnierze niektórzy na ШИ 
|  lrofkaz Alexandra Monarchy fwoiego: idźcie | | 
jprecz z oblicza moiego; firuchleli, у wyfzedł. [AIR 
izy zaobóz, mniemali, że ciężlzego wygnania 
|nie mafz. _ Turran'us Prokurator Dworu Cee EIT 
.. |farfkiego, dla Пагоќсі fwoiey złożony z urzędu ГИ jj 
ed Juliufza Cefsrza, że nie mógł mieć iuż czę. ШИШҮҮ 
m jftego у łaenego przyfłępu do Pana, kazał fię na HAR WA 
| łóżku położyć, y iak пай umarłym płakać. U. 
ważyć to profzę, iezeli odrzucenie od twarzy KLM 
Оуса ziemikiego, oddalenie fig od twarzy Pa- | | ү) 
na ziemfkiego, oddalenie, które mogło mieć AN JĄ 
| nadzieię powrotu, Śmierci Пе równało odrzu= | 
|eonym; a jak cięfzkie będzie odrzucenie od | | | | 


‚ | toyarzy Bofkiey? Ociec ci dał życie, Bóg y to. 
bie y Oycu. Król, Cefatz Panem twoim, ale | ji 
Król y Cefarz іе, ba nazwać (е nie godzien, ШТ 
podnóżkiem Boga. Od Króla, Cefarza, należy | IAR 
dobro twoie doczelne; ale od Boga należy: y IN | 
doczefne y wieczne dobro twoie. Jeżeli wige 


od widzenia człowieka być odrzticonym takie | | \, 

| niefzczęście, jakie będzie odrzuconym być od | Лү 

14, агы э гаг ; р. Hi 

} | widzenia Boga? Геро należycie nigprzenika» | 3 
А U my, ШИИ 
a) 


X. Balfoma Praygod; Tom Ў 1. | 
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my, bo jeffeśmy teraz obłożeni ciałem , fefteś- 
my ludzie bydlęcy, iak mówi Paweł: to со iel 
duchownego, nie poymuiemy. Nauczy nas, 
co to ie widzieć Boga, co być odrzuconym 
od twarzy iego, nauczy nas doświadczenie. Ale 
móy Jezu! niechże nie doświadczam tey nie- 
doli; obieram fobie raczey, móy Panie, Żebyś 
mię w przepaść nikczemności wfzechmocno- 
ścią twoią rzucił, w którey byłem, nimem fig 
marodził, a niżeli, żebym był zaw fee, a ciebie 
nigdy nie widział. Odważam бе y na męki 
żekielne, bylem ia ciebie widział w piekle. у 
kochał w mękach.  Zaklinam was na miłość 
zbawienia wafzego ludzie, ftrzeżcie fię patrza- 
nia lubieznego, dwornego, pyfznego, zażdro- 
nego, lakomego, bo to przefzkadza do widze» 
nia Boga. Strzeźcie бе- każdego grzechu śmier. 
telnego, bo ten wybiera dulży oczy, aby nie 
widziała Boga: diftedite A me. 
Zaowu znowu, naymilfi moi, przerażone 
iorunem rzuconym na potępieńców тоте. 
felam ufzy walze ftowem miłofn; m. Obróci: 
wfzy Бе do $więtych (woich Jezus, rzecze : venite 
Башай Patris mei, pódźcie Błogofławieni 
Qyca moiego. Profzę mieycie uwagę na ka- 
żde w fzczegulności fowo: to Rowo: Bene- 
difi, Blogofawieni, wedlug nauki Swiętega 
Тошата Anielfkiego Doktora znaczy fzczęśli- 
wość całkowitości, Ша czego mówiąc Jezus do 
Świętych: Plogofiawieni iefleście, wyraża: że 
iefie- 


| 


| 


na duz 
Y рот 
famym 
ciało w 
fubteln 


bione; | 
ро! 
fię z du 
a w tey 


ten po 
Ї 


woli 


na pan 
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„efłeście fzczęśliwemi do całey iftoty wafżey 3 
ifzczęśliwemi na dufzy, na ciele, na oboygu, na 
wizylikich zmyfłach wafzych. Szczęśliwemt 
na dufzy, bo dufza ата światłem chwały 
wfpomożona poznawać będzie Boga, iak w 
famym fobie ей; fzczęśliwzemi na ciele, ba 
ciało wafze wielebnością Anielfką , iafnością, 
fubtelnością, lekkością, niecierpiętliwością ozdo- 


| bione; fzczęśliwemi na oboygu, bo ciało przy 


powizechnym zmartwychwiłaniu, złączywłzy 
fię z dufzą, nigdy fię ad fiebie dzielić nie będą, 
a w tey nieśmiertelności wiecznemi wfzeikie- 
kiego dobra flana dziedzicami. Szczęśliwemi 
na wsfzych władzach dufzy; na rozumie, bo 
ten poznawać będzie naywiękize dobro; na 
woli, bo ta kochać będzie naywiękfze dobro; 
na pamięci, bo ta zapomniaw(zy o wfzyftkim 
złym, bez przelłanku trzymać będzie w fobie 
naywiękfze dobro. Szczęśliwemi na zmyfłach? 
na widzeniu, bo oczy to będą oglądały, czego 
oko ludzkie nigdy nie widziało; па Ryfzeniu, 
bo ufzy ich nowe pienia fłyfzeć będą; na Гоа» 
ku, bo fkofztuią ufła у (ессе, iak miły у fodkf 
Pan: дндт fvavir Dominus; na powonieniup 
bo to wonią rayfką napełnione będzie; па do- 
tknięciu, bo ich піс złego nie dutzńie; zgołą 
frczęśliwemi na całcy ilłocie fwoiey, izczęśli« 
wemi na wlzyfikim. О iakeś wielkie Błogoa 
fławionych fżczęście! 

Ale dla czego to iefzcze do tego, Йоча: Bea 

Ja sedis 
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те, błogoflawieni, dodaie Chryflus Pan? 
Patris mei błogofławieni Оуса mego? wiele 
błogofławieńltw w piśmie świętym zawoła« 
nych. Błogofławił Abraam Izaakowi, Jakób Sy» 
mom fwoim, Moyżefz ludowi Izraelfkiemu; ale 
te błogofawieńftwa były fzczegulne, fzczupłe= 
mi okryślone granicami. Swiętym Bofkim Ыо- 
gofławi fam Ociec przedwieczny, który іе 


początkiem wfzelkiego błogofa wieńftwa, blos , 


ofławi Oycowfkim affektem, błogofławi nie- 
zawiedzionym fkutkiem, błogofławi władzą 
fwoią nieograniczoną, а iak mówi Paweł: omni 
бете опе fpirituali , błogofławi мгу Кіп 
błogofławieńitwem. Gdy ielzcze uważam głę: 
biey, te ома: blogi fławieri Оуса mego, zna+ 
czą nieiakieś fynoftwo. Tak iefł fiaymiifi тої, 
Zbawiciel Jezus Synem Оуса przedwiecznego 
pierworodnym, Święci Га fynami przez łafkę 
przyfpofobionemi; jak naucza Concilium Try- 
dentfkie. Mówiąc tedy Zbawiciel Jezus: pódź- 
cie błogofławieni Oyca mego; У jamey rze- 
czy mówi: pódźcie nayukochańfi Bracią moi, 
iednego Оуса Synowie. Y to to ich, co na- 
pifal Pawel: Primogenitus in multis fratribus. 
Pierworodny między wielą Bracią. O honorze 
nay więkfzy Swiętych, fpowinowacenie Пе £ 
Bogiem! Móy Jezu! niech mię świat zarzuci 
prześladowaniem , niech będę  niefzczęśliwy 
przez choroby na ciele, przez (mutek у utra- 
pienie na dulzy; przez kalećtwo na zmyfłach; 

wiech 
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aiech u ludzi będę przeklęty; bylem ia był blos 


| gofławiony Oyca twego: Benedi Patris. 


O iak różny piorun wyrzuci Róg na potge 
pionych; Diftedite 4 me maledifii, idźcie ode- 
mnie przeklęci, Nie bez taiemnicy rzecz, że mó- 
wiąc Jezus do potępionych, nie dodzie tego Йо» 
wa: Patrin mei. Przeklęci Qyca mego, które 
fowo dodał mówiąc do zbawionych. Daia 
pofpolicie przyczynę Qycowie Swięci,.bo Ocice 
przedwieczny iefł przyczyną błoge f>wieńftwa, 
dla czego przywłafzcza go fobie: ВетейїйїРа- 
tris, Zaś przeklęctwa fam fobie człowiek ро» 
tępiony okkazyą ie, według Pfalmifty: uko- 
chał przeklęliwo, y przyfzło na niego; inie- 
chciał błogofławieńflwa, y-oddaliło бе od nic- 
go. Chwalę gruntowną Doktorów SS. przy- 
слупе. Wfzakże niech mi Пе godzi dać moiąż 
mówiąc do potępionych Zbawiciel Jezus: nie 
dodaie Patris mei, przeklęci Oyca mego; bo fig 
Bóg nie zna do potępionych, nie tylko ich nie 
ma za fynów, za fługi, ale też niechce ich mieb 
za lud fw бу, iako бе przez Ozeafza Proroka o- 
świadczył: odtąd ani wy ludem moim, eńi ia 
Bogiem wafzym będę. Biada potępieńcowi! 
Bog go porzucił, a któz go przyjmie? Róg 
go porzucił, który go ftworzył, у odkupił; 
więc porzuciła go y Nayświętfza MARYA Pan- 
по, kiórafig nim opiekowała; więc у Aniół, 
który go całe życie firzegł; więc y Patron $, 
którego Imig nofił; więc Ociec, Matka Sw 'ęci, 
1 


U3 kié- 
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którzy gó #702111; krewni, kolligaci, eały zga- 
ła świat. Caly świat z nim, to ie ft z Bogiem 
będzie walczył: przeciwko potępieńcom, iak 
mówi Salomon. (Sap: $. 0: 21.) pugnabit cum 
śllo orbis terrarum contra infenfatos. 

Wiecie, że gdy kogo wyklną w Kościele 
woiuiącym , obcowść fig z nim nie godzi, 
wizyfcy od niego uciekaią; tak gdy potępieńca 
swyklnie Bóg zKościoła tryumfnigcego, w {гуй 
ko tworzenie od niego Бе odftrychnie. Do- 
brześ powiedział Cyryllu  Alexendryifki: cuś 
Deus malediwwit, ei. quis poterit benedicere? 
Kogo Bóg przeklina, temu kto potrafi błogo- 
fawić? „Potępiony człowiek, przeklęty od BO- 
GA, przeklęty od MARYI Matki iego, 
przeklęty od Aniołów, przeklęty od Świętych, 
przeklęty od Nieba y ziemi, przeklęty od 
wfzyfikich żywiołów, przeklęty od fańnego fie» 
bie y w famym fobie; przeklęty na ciele, bo 
ciało iego poczwąra piekielna; przeklęty na du. 
fzy, bo-dufza iego'na wicki ślepa; na rozumie, 
bo rozum nie będzie poznawał Boga; na woli, 
bo wola nic dobrego nie będzie fprawowałaz 
na pamięci, bo pamięć przypominaniem fobie 
śpofobności do ofiągaijenia nieba  firaconych , 
a iuż nie powetowaniych, będzie Пе dręczyła, 
Собр тап w fercach potępionych będzie dzia- 
Jo? Ezau rycza! od płaczu, że go Jakób Brat 
iego do błogofławieńltwa  Oycowfkiego po: 
przedził; iak Бе wściekać będą potępieńcy, gdy 

BIC 
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nie tylko błogofławieńftwa Bofkiego chybili, 
ale też ftali fię od Boga przeklętemi? O JEZU! 
który według Pawła dla zbawienia moiego: fa- 
их pro nobis таей ит (ad Galat: 3, 0.13. 
ftałeś (ię za nas przeklęćtwem ‘w Jerozolimie,pro- 
fzę cię przez tę pogardę, żebym ia па fądzia 
twoim mie by? przeklęty. A ciebie fłuchaczu 
napominam :2 Prorokiem: (Ifaiæ 3. v. 12.) què 
te beatum dicumt, ipf te decipiunt ; Nie dufay 
nie dufay tym, którzy cię błogofławią na zdro- 
wiu, fortunie, powodzeniach, długich latach y 
honorach, co fię zwyczaynie dzieie przy polity- 
cznych powinfzowaniach у Życzliwościach ; 
omylne to Їз rzeczy; decipiunt; to fobie weś 
w głowę, do tego przyłóż flarania, abyś od 
Boga nie był przeklętym. 

Podźmy do ofłatnich ffów wyroku wyda- 
danego. Obróciwfzy fię Jezus ku błogofławio- 
nym, rzecze: pofidete paratum vobis regnum 
A conffitttione mundi (Matth: zy. v.34,) Otrzy- 
maycie Króleftwo wam zgotowane od zało- 
żenia świata. Znowu ia was naymilfi fłucha- 
cze profzę, daycie mi pilną uwagę; abyście bez 
dóbręy uwagi żadnego lezulowego nie opuścili 
flows. Mówi Chryfłus do błogofławionych: 
pofidete, otrzyriaycie; to fawo nieiakie zdaie 
йе znaczyć prawo. Tak ief: ака poświęcaią- 
ea, którą Swięci Pańfcy w życiu fwoim po» 
mnażali, у w kiórey śmiertelnego tego doko- 
mali Życia; uczyniła im prawo; aby wfpół- 

U4 dziedzi- 
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dziedzicami Króleftwa y Tronu Chryfufowe. 
o ftali бе wiecznemi czafy; iak mówi Pawel: 
Cohereder Chrifli  wipółdziedzicami Chryfltu- 
$owemi, А możefz być więklza godność? 
Wielki był honor tych, których. Cefarze da- 
wni za lowarzyfzów , у naltępców Trone 
fwoiego przybierali, iako czytać «w dzieiach 
Baroniufza Kardynała. Cóż to іе Tron ziemfki 
Króleftwa iednega, Człowieka śmiertelnego, 


względem Tronu у Króleflwa Boga nieśmier- . 


<eincgo, do którego lafka poświęcaiąca błogo- 
8rwionym wieczne uczyniła prawo? Czemu tę 
falke tak fobie lekce ważycie, у za iednę lubość, 
у za iednę rofkofz, iak napifał Auguftyn, czarna 
przedaiecie? Mówi Chryflus: otrzymaycie Króle- 
flwo; jakież to Królelflwo? Króleftwo, w którym 
to Bóg nagotował kochaiącym fiebie, czego ani 
oko widziało, ani ucho fłyfzało, ani rozum lu- 
dzki poiąć może: świadectwo iet Pawła Apo- 
fioła, Króleflwo, o którym Bernard w rozmy« 
dlaniach fwoich: Ef ibi pax, pietas, bonitas, 
lux, virtus, honeflas, gaudium, билі, dulcedo, 
vita perennis, To ief, Króleftwo- pokoju, świą- 
tości, dobroci, iafności, pociechy, bogactwa; fo- 
dkości, życia nieulłannego. Króleftwo, wsktó- 
tym ulice złote, bramy perłowe, fundamenta a 
drogich kamieni; tak Bóg do poięcią ludzkiego 
Janowi pokazał, Króleftwo; woien, niepokoid, 
rozboiów, kradzieży, choroby, boleści, płaczu, 
śmierci nie znaiącez Królefiwa, które w ro» 
fko- 
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fkofrach fwóich końca nie ma: Regni ejus 1% 
erit finir. Озак wielka Swiętych nagroda! Gd; 
by to Królefiwo ludzie przed oczyma mieli, 
iakby gorąco kochali Boga;jiakby йе pilnie wia- 
rowali grzechu, łakby cierpliwie utrapien'a 
znofili! 

Mówi Chryfłns: paratum A confihetione. 
Królefłwo nagotawane od założenia świara. 
Nie mówi: od tworzenia świata, 9le od założe» 
nia, to ief w ten czas nagotowane,kicdy Róg 
wyrokiem fwoim pofłanowił, aby świat hwg- 
rzył; a kiedyż ten wyrok był uczyniony? 

rezed wieki, ab initio, ab уво. Oto ną wati 
mówi: błogofławieni Króleftwo, które nie ia- 
kim przypadkiem, nie iaką przygodą стам 
wam бе trafiło, śle które przed wieki пагпа- 
czone wam było, iefzczeście nie byli, a іа was 
znałem, у zafługi wafze widziałem; jelzczeście 
mię nie kochali, a ia wss ukochał, Wiedzcie 
o tym, że świąt dla was fiszorzyłem, abyście na 
nim zafługiwali ; niebo таќ, abyście w nim ko- 
ronowanemi byl: omnia propter vos, fowa Pa- 
wła, “О miłości moia Boże! day, арун cię ko- 
chal w czafie, ktdryś mnie ukochał w wie- 
ezności; day ий pogardę fzczerą че (су (Каса 
rzeczy znikomych, abym ja we азл ofłate- 
eznym twoje ofiggnał Królefiwo: 
егар! iaka różność wyroku wzgledem 
potępieńcow. Rzekaie, raczęy ріоѓия rzuci pa 
«mich jezus бада: Hierdie, du igo wrer- 
02, 


а 
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num, quż paratus efè diabolo Є? Angelis ejus 
idźcie na ogień wieczny, który zgotowany ieft 
czactu у Aniolom iego, Uważcie: tam do Kró. 
leftwa, do Tronu wzywaią; tu na ogień па ftós 
zapalony fkazuią! na to. zaflużyłeś potępiony 
grz „efzniku? cóż to za ogień ? Zdanie Dokto- 
rów wfzyfikich mianowicie Augufyna іе: że 
ognie nafze ziemfkie, choćby naytężfze wzglę- 
dein tamtego, zdaią Пе być chłodzącym wia- 
trem. Zie i 
zgalnąć nie mo 


Ogień ziemfki trawi y dufi 
prędko , tamten ogień ке у „nie trawi; pali 
jak só omnes igne 

йеп. Ziemkki а fatwemu ciału zadaie 
boleść ; tamten do dulzy przenika у dręczy ią; 
ziemfki ogień flworzony na to, aby fłożył ku 
wygodzie | Үс ogień iedynie na ten 
aby potępieńco JW mOr- 
ie wzniecaią; żapalą- 
am Bóg wznieca, za- 
лычы do ма- 
Pomyśl czło- 


y zachowuie, właś 


zad лелі: о: 
їз, natężaią; tamten 


wize 


ehowauie, па 
wizego ug 
wziecze grzeizniku: co бе tam kgdzie z pótę- 
pieńcem a podobno y z tobą działo, jak Пе 
mozg w głowie fmażyć, iak swnętrzności. plo- 
mien pożerać, iak krew w żyłach wreć, tus 
Rosé w kościach fkwarzyć йе będzie ? Całe 
ybv to żelazo przeięte ogniem rofpa- 
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KAZANIE F. 
waż, że ten ogień wiecznym będzie: im igi 
mirraum. Co to 1ей wieczność? Przyznam, 
wytłumaczyć nie umiem. Ile razy o tym my- 
łem, zawfze mnie boiażń przerażał gdy 
mi mówić przyłzło, należycie mówić nie 10» 
glein. Powiem iak mogę: wieczność według 
Filozofii ief czas bez końca. Dla prafiych lu- 
dzi rzecz obiaśniam: gdyby takich  dziefięć 


zalias у 


światów, ink ten ief, napełaił Bóg tak drobne- 


MOŁB 


mi profzkami isk nayfubtelnieyfza być 
mąka, gdyby co million milionów lat, 
dzony па to od Вора ptafzek przylaty 
jeden profzek wzigwfzy przenolił па 
światy, przyfzłoby do tego, żeby wfayfigie 
profzki przeniófł, a wieczności nie by nie l 
ło; y że tak rzekę, iefzczeby fię nie p 
Miiam inne obisśnienia, żeby ml.nie dlużyły 
Kazania; to mówię: Że człowiek potępiony (@- 
ką wiecznością goreć będzie w ріске, 


пле 


Aod- 
ważylz бе kto z was na tę mękę niefsończoną? 
Quis poterit habitare de vobis cum фе deyo- 
ranie. (1/зї@ 33.0. 14.) Mufie ady 
dzieć człowieka na zęby, kolki, albo na kamień 
þoleiacego: powiedzcie mu nie więcey tylko 
to, że tak będziefz то. lat bolał; w łzieliście 
człowieka do wiemney wieży adzonego 
choć піс nie cierpi, powiedzcie mu; Że 
tamm aż do śmierci fiedział; a їп? 
zdaie Ве im męką. Cóż to ie lat то. bole ci Zg- 
ków, co iet dożywotnia wieża do wierzno- 
ści 
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ści ognifiey? О fzaleni! którzy бе za moment 
przemiiałącey rofkofzy na niefzczęśli wą wie- 
ezność odważacie! O wieczności! o wieczności! 
Ale дауу pokóy nie р iętey rzeczy, uważ- 
my te Jezufowe боча: idźcie na ogień, który 
іс zgotowany diabłu у aniołom iego, Uwaź- 
sie: cą to iell; gdy: Jezus zhawionych wzywał, 
mówił: otrzymaycie Królefiwo, które wam 
Zgotowane; gdy potępień com każe iść na о- 
gien, 0; idźcie na ogień, króry diabłu na- 
gotowóny. Na wam taiemnicę naymilfi moi; 
j6g żadnego człowieka potępić niechciał, ale 
raczey « wfzyfikich chciał zbawić vult omnes fol- 
xos fieri: famego tylko czarta nie daiąc mu 
szalu do „pokuty potępił, y dla niego fiworzył 
jekło. tey famey przyczyny niebo oczom 
е ludzi wyfławił; piekło w ziemi 
akapal: aby ludzie wide górną Oyczyznę 
REA, do niey fię garnęli, a piekło ukryte ma- 
iąc nie patrzali na niego, Cóż czyni złość iudz- 
ka? nie pątrzy па Qyczyznę fwoią, fzuka w 
ziemi piekła, do niego йе wdziera у w fpół- 
domow akahi czartowfkiemi niefzczęśliwych 
łudzi czyni. Sameś fobie winien grzelzniku, że 
giniefz, ex te perditio. Bog nie winien, bo nie 
dla ciebie ale dla czaria fiworzył piekło. Para 
Фиг diabolo ©Ў angelis ejus. 
Ledwo Sędzia Bog ten pożądany błogofła. 
{сіе błogofławieni; геп firafzli- 
ogłofi wym 


rok, 


wionym: Pó 
wy potępiony: idźcie przeklęci; 
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rok. fluchaycie, co fig fłanie; mówi Pifmo: E£ 
ibunt hi in fupplicium cterńum: jufi autem 1% 
vitam œternam: (Math: 25: v. 46.) Ү póydą ci 
na ogień wieczńiy, fprawiedliwi zaś na życie 
wieczne: Profzę was naymilfi moi, gdy iuż fig 
fąd Boga moiego kończy, y gdy ia zabieram fig 
do końca mowy. Profzę was, Gwie iefżcze 
rzeczy uważcie: Pierwiza, степ to Sędzia 
Bóg czyniąc wytoki, pierwey błogofłaśrionych 
ogłofił dekret, а potym dopiero dekret na po- 
tępionych ? verite, di/cedrte ; gdy zaś do wyko- 
nania wyroku przyfiępuie, pierwey potępień- 
ców па ogień pofyła, śbnńt in fupplieium: toż 
potym dopiero wybranych do nieba zabiera, 
ibunt in vitam? Przypomńiycie fobiescom Wy- 
żey powiedział: pierwey pożądany Blogofła- 
міойут wyrok Zbawiciel ogłalza, aby filucha- 
iac go potępieńcy, od zazdrości у żalu wscie- 
kali йе у fzarpali, że oni mogąc tak być fzczę- 
śliwemi, fzczęścieni fwoim pógardzili. Gdy żaś 
do wykonania wyrokit przychodzi, ріегчеў 
potępionych па ogień rzuca, aby fig Blog fa- 
wieni z zguby ich nagrawali: ih ińteritu ride 
bo. (Prov: 2.0. z6.) у iak niegdyś lud furaelfki nad 
tatopionym Faraonem pląłał, wefelit Пе, taká- 
by Święci Pańfcy z zguby nñieptzyiaciół Bo- 
fkich бе ciefzyli. Draga rzecz, dla czego to Е- 
wangelia о potępionych mówiąc, nie даје im 
żadnego nazwifka? ale tylko mówi: hi, póydę 
ci na ogień wieczny; bo potępieni przed całye 
świa 
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światem dobre. imię firacili, tak dalece, że w 

piśmie świ 

dnego imienia ich w (рот : (e to na ies 

dnym mieylcu Pifmo nazywa ich: nie moim 

(EE na drugin: zaprowadzę was do niena- 

rodu, da nie аа ла trzecim: niech mięlzkaią 

w przyb ytkach tych иби nie 35 у tak na 
innych mieyfcach; zgoła wipomnienia 

nie gooni, 

Fo uwagi па Йоча, patrzcie iuż na famą 
rzecz. Ledwo co firafzii wego М u Sędzią 
«wymówi: źdźcie przeklęci ma ogień wieczay, 
Wi im grzmotem, trzafkiem, drg niem, ha- 
łafem .rczerwie Gę'zienńa, у piekielną otwo- 
rzywfzy с ая potępionych połykać po- 
cznie. rafzny był ү, gdy Faraona 
жоу Ө wodne p: rzy wabły r ściany у firafzny 
widuk, gdy Korg у Abirona żywo роѓагіа zie» 
mia; ( 2098 gdy rzuconym z nieba ogaiem 
Sodoma у Gomorra zgorzała. W l zględem tego 
olłatecznego widoku то w fżyfiko cieniem, 
Oworzy palzczękę fsyoię ziemia, y wypada» 
iącym płomieniem, gdyby to piekielnym ięzy» 
kiem, milliony potępieńców do przepaści zas 
garnywać pocznie, Padać będą niefzczęśliwi, 
gdyby to kamienie cięlzkie z z wyfokiey urwa- 
ne fkaly: z płaczem, narzekaniem, z zgrzytelm, 
wołaniem defpereckim, wyciem у rykiem; ie» 
dni na główę, drudzy па bok, iani na nogi; y 
iak do piekła wpadsią, tak po całą wie zność 

урт 


w pożź 
20у 
na pol 


A gdy 
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w pożarach nieufłannych leżeć będą; według 
fów Jezufowych: iak drzewo upadnie, czyli 
na południe, czyli na północ, t tak leżeć będzie, 
A gdy iuż wfzyfłk kich ogarnie piekło, zamknie 
бе ziemia na wieki: ibunt in fuppliciim æter- 
мин.  Przeciwnym ipofobem błogofawi ieni, 
za Oycem, Panem, Królem fwoim Zbawicie- 
lem Jezufem, wzbiią fig lak Orły do nieba; 
wołaiąc: Błogofawiony , który nie dał nas na 
zęby шокот piekielnym, у ofiągną przybyt- 
ki wieczne; int iu vitam wternot Już fig 
świat fkończył, iuż fię fzczęśiwa w 
fzczęśliwa w piekle poczęła w тести 
Kończę fłuchacze тої naymilli. Poki pią: 
cią Kazaniami, które od oftatniey niedzieli po 
zielonych świątkach mówiłem, do tegom dążyć 
końca, iakom fię z początku обе zył abym 
was do-poprawy życia, y ieżeli kto <w grze- 
chu śmiertelnym zofłaje, abym go do pokuty 
zachęcił. Niewiem, ieżeli co zbawiennego W 
fetcach wafzych pozyfkałem. W pierx fzym 
Kazaniu wiele przyczyn do nieodwłoczney ро» 
kuty należących: przełożyłem, y mówiłem fo- 
bie: a czy Chrześciańfkie туйу, któfe w rée- 
czach doczefnych żdrowey fzukaią řady, W 
rzeczach należących do zbawienia grubrowtiey 
chwycą Пе racyi? W drugim Kazaniu то» 
enieyfzą pobudkę Гау powfże: 
chne znartwychw(: , 


e; naurzałem, że 


aclowiek powiłanie, iakim żył; у mówiłem 105 


ir 
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bie: żadnego nie będzie, któryby fię naypie- 
kniey w oczach ożywionego świata popiłać 
niechciał; dla czego wfzyfey będą Пр farali ө 
poprawę Życia, będą umikali od grzechu, będą 
przymnażali cnót 55. W trzecim mocnievlzą 
iefzcze pobudkę przywiódłem; (ławiłem przed 
oczy ftrafzliwy Maiefiat, Sędziego Boga; у mó- 
wiłem fobie! niepodobna, aby бе nie przeięe 
kli Sędziego Boga gtzelznicy, krórzy od fira- 


chu, gd; зу im Йе naprzykład tumarły pokazał, 
omdlewaliby; a ta boiażń przyprowadzi ich do 


pokuty, W czwartym Kazaniu mocnieyfzą ie- 
{zeze роі йке wynalazłem ; otworzyłem fu- 
rowe rozifząśnienie na fprawy całego świata 
złe y dobre, a mówiłem fobie: zapewne aby 
na firafzne foztrząśńienie nie przychodzili, fa- 
mi [woe toztrząfną funnieniaż у zeby fię 
przed światem całym nie witydzili, заз уга 
fie zbawi dnie przed Карізпеп, W dziłiey- 
fayn Kazaaiu, wyrok potępienia oglofiłem, y 
mwówiłes: fobie: ten wyrok będzie fkittecznym 
абзи na (krufzenie еге choćby kamienńiych. 
Y cózęm %fkórał w fercach walzyeh? сө 
wikórsłem w lerci twoim łubieżnikuż w fer- 
cu twain łskowicze ? w ferću twoim krzży- 
wdzicielu? 4 fetcii twoim apoiu? nic. A cże- 
miiż? to wy rożumicie, że ia bayki iakieś па 


ofitach walz mówiłem? 
JE ŁU utaiany w Sakramencie! day 191 


świadectwó, W izak to na Każaniach mówi- 
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lem, со$ (у mówił w Ewangelii; ieżeli mnie 
więc nie wierzą, tobie nie wierzą; zemściy бе 
pogardy twoiey; zemściy Пё pracy moiey. Ah 
Chrześcianie! kiedy mówię do was od Chitya 
lula nie wierzycie; a kiedy czatt wam da fera 
ca fwoie podaie zdrady, wierzycie? Ah Chrze« 
ścianie! iedno z tego dwoyga obierać fobia 
trzeba, albo бе poprawić, albo być firafzliwie | 
fądzonym y potępionym; pierwfzego niechcea | 
| 


cie, drugie być mufi. Ah С1гте$сїайїе! 1ейпе 
nieśmiertelną dufzę macie; ieżeli fię nie popra- 
wicie dufza zginie, iedna zginie, drugiey miee | 
піе będziecie; Шера zginie, na wieki | 
goreć będzie. Ah Chrześcianiz! nunt tempus LAN 
acceptabile, teraz czas do pod do poprawy; ||: 
do fpowiedzi; potym go nie będzie. | 
Lękam fig z Pawłem; gdy innym 2Баміег | 
nie opowiadam, żebym fam nie był ©drzuco« 
ny; dla tego przed fiayświętfżzym Maiefłatem 
twoim Jezu Zbawicielu tipadfzy, wołam: dum 
veneris judicare, moli тё condemnat; gdy 
przyidziefz fądzić, nie potępiay mnie, "Wyżna. 
ię, iż zafłużyłem nie па iedno piekło za grze» 
chy; do miłoficrdzia twego uciekam fig: daruy 
Urazy, donum fat remi 011, ante diem vatiomis 
А ieżeliś nayśwviętfży Panie przeyrzał, że ia dla 
złości moiey; famo chcąć zginę; mnie niefzczęa 
śliwego! ale gniew mnie bierze na fiebie fa 
mego! dobrzeć mi tak, niech ginęż fam fiebi6 LK 
wW ig- || | 

X. Ва//ина Przygod: Tom PL. INEO 
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fądzę y potępiam. Niech ginę, niech 
fyć fprawiedliwości twoiey ftanie. 
cię profzę o jednę łafkę; nie oto, 
jekle będąc nie gorzał, bo ta {ей iftota piekła; 
nie o to, abym w piekle będąc, mógł cię oglą- 
dać y kochać, bo to nie podobieńftwa ; 0 to 
cię profzę, abyś mi odebrał rozum, żebym ia 
gorzał, palił fię, tak iak bydlę: ryczeć może, 
rzucać fię może, blużnić nie może, bo rozumu. 
nie ma. Niech fię palę na wieki ofiara fpra- 
wiedliwości twoiey, a niech cię nie blużnię, bo 
blużnierfitwo godności twoiey zdaie mi fię cięlze 
fze nad wfzyfikie męki. Ah Boże! ah Zbawi 
cielu} ah łafkawy Panie czyń zemną milofiet- | 
dzie, Am 


en. 


fię zado” 
Wfzakże 
abym w 


Na oftatnią Niedzielę po Swiątkach. | 
(O fzczęśliwości wybranych na ofłatnim fą-, | 

dzie Bofkim. | 
c? uma mon dabit tumen . uw 


501 obfcurabitur; 
EF virtutes cæloruml 


EF fiellæ caden 


t de celo, 


commovebuntur, ». ‘EF tunc plangent 0 


mnes tril 


bus terre. Matthæi 24. у. 29. 
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z cnót Teologicznych iako też z ćnoty Wiary, 
która ie według nauki S. Tomafza świadkiem 
cnót Teologicznych. wynikaiące powinności 
Chrześciańfkie, Mialłbym iuż wykładać po. 
winności Chrześciańfkie ze czterech cnót Kar. 
dyualnych, (które fą według nauki 'Teologów 
zrzódłami wfzelkiego obyczaiu Chrześciańfkie- 
go) wypływaiące; ale że Adwentowe Niedzie« 
le nafiępuią, których pofpolicie mówiemy o 
rzeczach zgodnych do przerażenia grzefzników 
z włalzcza zakamieniałych, przerywam tedy 
na nielaki czas Kaznodzieyfkie zamierzenie. Ka. 
zanie do materyi przedfiewziętey, właściwie 
Zaś co do стап, bo z wnętrzności Ewangelii 
przeczytaney wyprowadzone dzifiay powiem, 
Podobno wy Chrześcianie moi ufłyfzawfzy ża- 
loine Воҳа, iużeście w umyfłach wafzych fo- 
bie ułożyli, że ia tylko fame fiowne powieści 
na poftrafzenie fero wafzych głofić będę. Со 
bowiem z zaćmionego fłońca, co z przygafzo* 
nego kfiężyca, co z upadaiących gwiazd, co Z 
porufzenia dzielności niebiefkich, co z powfze- 
chaego na całym świecie ucifku y płaczu, ieżeli 
nie okropne ku zranieniu ufzu у ferca powie- 
ści? dobryć ten zaprawdę wafzego rozfgdku 
wniofek.  Wfzakze przyznam Йе wam, że 
przeciwko mniemaniu wafzemu,przeciwko fpo- 
dziewaniu to będzie, o czym mówić zamy= 
ślam. Mówić zamyślam о pociefze у radości 
wybranych Bofkich па fądzie” ofłatecznym, 


Wa Trzy 


324 Admtnt ІУ. 


Trzy fą rzeczy, które was pobudzają do mnie- 
pierwfza rzecz 


mania o firafzącym Kazaniu; 
ruina świata, druga poniżenie у pogrzebienie 
złych ludzi; trzecia firafzliwy wyrok z nageną 
odrzuconych. Ото te trzy fą rzeczy, które 
mnie fkutecznie pobudzaią, abym dzifiay о ra- 
dości wybranych Bofkich miał Kazanie. Pier- 
wiza rzecz ubefpieczenie, druga wyniefienie 
па godność, trzecia wyrok Chryflulowey po- * 
chwały pełny względem wybranych Bofkich. 
Nie przeczę temu, О мет pozwalam, że dzień 
fądu Bofkiego, dzień Ńrafzny ale dla odrzuco- 
nych, mówię zaś; dzień (ади Bofkiego nay- 
„rzednieyfzy, naypomyślnieyfzy, naywefellzy 
dla wybranych Bofkich. Pzofzę was o chętne 
ucho y pilną uwagę, rzecz tę jaśniey муа 
dam, y podział nafigpuiącey czynię MOWY: 

W dzień firafzliwy fądu ofłatecznego, 17С7@- 
ście у pociecha wybranych Bofkich, 


między ruinami świata wfzelako będą ubefpie- 


czonemi. Część I. Kazania. 

W. dzień firafzliwy fądu oflatecznego (żczęe 
ёсіе у pociecha błogofawionych, bo oni przy 
pognębieńiu, y poniżeniu złych ludzi, па wy= 
foka godność ууйіейойепі będą. Część Ш. 
Kazania. 


bo ові | 


| 
f 


W dzień firafzliwy fądu oflatecznego fzczę.| 


ście у pociecha wybranych Bofkich, bo oñi przy 
hańbie y firofowaniu odrzuconych, wyrok ро“ 
chwały pełny dla fiebie. otrzymaią. Część Ш, 
Kazania. Ad M.D.G. 


KAZANIE 1. #15 


Część I. 


N/pierwey fzczęście y pociechę wybra- 
nych Bofkich w dzień (аби ofłatecznego 
na tym zakładam, że oni między ru'nami calea 
go świata wfzelako będą ubefpieczonemi. 
Ubefpieczenie to wybranych Pańfkich na EA 
dzie ofłatecznym, z troiakiego zrzòdła wynie 
kać będzie.  Pierwfzym zrzódłem dobre fu- 
mnienie, które żadnego grzechu w ten с2а% 
nie będzie miało. Drugim zrzódłem dobre 
ferce, które w ten czas mocno będzie Вора ko» 
chalo. Trzecim zrzbdłem dobremu fumnie= 
niu у ferċu Dobroć Bofka wzaliemna рггеж 
oświadczenie fzczegulnieyfzey nad wybranemś 
fwoiemi opieki, fłatecznie ich zachowuiącey 
ód wfzelkiego zlego. Pofłuchaycie profzę, iak 
Prorok Swięty lzaiafz opiluie ubefpieczenia 
wybranych Bofkich' na fądzie ofłatecznym: 
(Cap: 58. v. 6.) Time erumipet quafi mane lumen 
fuum... EF ańteibit faciem tuam jufłitia tua. W 
ten czas gdyt y poranek wyniknie światło two- 
ie, a poprzedzać oblicze twoie będzie fprawie- 
dliwość twoia. Mowa tu iel o fuwnieniu 
fprawiedliwym, ciemnościom owym nie pod- 
padaiącym, o których Сһгуйиѕ w Ewangelii: 
rzućcie go do ciemności. Очаѓау więc układ 
tych fów Prorockich, uważay te fłowa: tune 
erumpet диа; mane lumen tuum. W ten стай 
wyniknie iak poranek światło twoie. Jako Боғ 
МУ з wierna 
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wiem, gdy Jutrzenka miły poranek zwiafłuie, 
natychmiaft radością Пе napełnia ziemianów 
ferce, a nocne Йгасһу precz pouciekaią; tak w 
owym dniu ofłatecznym po zgafzeniu fłońca у 
kfiężyca ciemnym, gdy zaiaśnieie fumnienie u- 
fprawiedliwione: Lumen tuum jufitia tua, 
wfzelką okropność, firafzliwość od wybra- 
nych Bofkich oddali, owłzem pociechę y u- 
befpieczenie nieiakie iak miły poranek w fer- 
cach ich fprawi: erumpet quafi mane.  Uważay 
iefzcze у te lowa: ante faciem jufiitia tua,przed 
obliczem twoim fprawiedliwość twóia. Każdy 
fprawiedliwy w twoim fumnieniu, gdyby w 
nayprawdziwfzym zwierciedle obaczy nie- 
winność fwoię, obaczy uwolnienie od wfzel- 
kiego grzechu. Nie przeczę temu, że mu przyiść 
mogą na pamięć dawne grzechy, które po- 
pełniał , zwłafzcza od młodości fwoiey, 

ale. nierozdzielnie przyjdzie mu na pamięć, iż 
przez czynienie pokuty ie zgładził, a te fame 
grzechy przedtym popełnione, potym przez 
pokutę zgładzone fłaną mu йе. okazyą - nie- 
zmierney radości. Bardzo dobrze tę rzecz S$. 
Grzegórz Papież obiaśnia podobieńftwem. Gdy 
Zydzi przefzli przez czerwone morze, które 
całe woyfko Faraona okrutnego zatopiło; fta- 
nąwizy na brzegu, obńczyli tam wielką liczbę 
Egipcyanów, a bardziey trupów ich od morza 
wyrzuconych. Cóż, przefirafzyli Пе oni tym 
widokiem? nie; wfzakże patrzeli na Egipcya- 
nów? 
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nów? wfzakże widzieli nieprzyiaciół? prawda, 
widzieli nieprzyiaciół ale zabitych, przeto nie 
tylko fię ich nie bali, ale raczey ciefzyli бе, try- 
umfowali, że zabitych widzieli. Bądź to, że 
wybrani Bofcy na fądżie ofłatecznym obaczą 
fwoie grzechy dawne, że obaczą nieprzyjaciół 
fwoich, ale że te grzechy będą przez pokutę u= 
morzone, że ci nieprzyiaciele będą zabitemi 5а» 
kramentalnie, nie tylko im żadnego niebefpie- 
czeńfitwa nie uczynią, ale raczey będą przyczy- 
ną pociechy у tryumfu: anteibit faciem tuam 
jufitia. 

To zaś ubefpieczenie wybranych па fądzie 
Bofkim z dobrego ich fumnienia pochodzące, 
ztąd fię bardziey pomnaża, że wybrani Bofcy 
prócz dobrego fumnienia, będą mieli ferce do- 
bre, to ieft mocno kochżiące Boga. То mówi 
Auguflyn: Bona con/cieutia audet, dum chari- 
tas ordet. Tym ieft dobre fumnienie śmielfzes 
im ferce miłością Bofką gorętłze; у Swięty Jan, 
którego powaga więkfzey ief wagi, mówi: 
pwrfebla charitas foras mittit tiriorem. (1. Fo- 
ап:4. v.2$.) Gdzie бе prawdziwa miłość znay- 
duie, tam precz mufi ufłępować boiażń. Jaka 
im bardziey Żołnierz kocha OQyczyznę fwoię, 
tym śmiellzy na niebefpieczeńftwo woienne; 
tak ponieważ będą mieli wybrani Bofcy miłość 
prawą Вора na fądzie Bofkim, nie będą fig le- 
kali. Prawda to Chrześcianie, że my teraz Ży- 
iący, acz kóchamy Boga, iednakowoż йе fą- 
W 4 dów 
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dów iego bać powinniśmy, bo nie wiemy, ie- 
Żeli mamy prawdziwą miłość Bofką, bo nie 
wiemy, choćbyśmy ią mieli, ieżli w niey wy- 
trwamy, Ale wybrani na fądzie ofłatecznym 
będą mieli tẹ wiadomość, że kochaią Вора, bó 
бе obaczą w łafce poświęcaiącey, bo Пе oba- 
сга w liczbie Dziedziców Bofkich, będą mieli 
wiadomość, że tey miłości nigdy nie ftracą, bo 
fig miłość przez grzech traci, a oni ftali Пе iuż 
bezgrzefznemi; kochać będą mogli Вора, ale 
grzefzyć nie będą mogli; będą iefzcze wiado- 
mość niepochybną mieli, że ich Bóg ferdecznie 
Kocha, ponieważ ich póftawi na fłronie pra- 
wey, ponieważ dufze ich, nim na fąd przyłzły, 
їп? kofztawały rofkofzy niebiefkich , acz nie 
wfzyfikie,.bo podobno wielu dufz, zwłafzcza 
ludzi blifko przed (адеп Bofkim zefzłych, do 
fądnego dnia w czyfcu będą. 7, tých wiado- 
mości miłośnych wyniknie pociecha у ubefpie- 
czenie, śmiałość przeciwko wfzelkiemu niebe- 
fpieczeńftwu. Ani mówcie: iak to wybrani Bofcy 
yie maig mieć trwogi na fądzie ofłatecznym, 
kiedy Ewangelia mówi: virtutes celorum com- 
ghovebuntur. Dzielności niebiefkie drzeć będą, 
ate owa rozumieią fig o Aniołach dobrych; 
bo S, Grzegórz na to dawno odpowiedział: 
pon efl tremor timoris fed admirationis. Nie 
jeft to drzenie boiażni, ale podziwienia; nię 
będą drzeli wybrani obawiaige Пе wego nie- 
befpieczeńltwa, ale Пе wzrulzą dziwuiąc fię'cu- 
dzey 
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dzey zgubie, iak gdy kto patrzyć zwykł pier 
wizy raz na ścinanie człowieka; ui derzenie mie- 
czem karku, nagły upadek odciętey głowy, y 
беа fontańni krwifla Kilkorako rozdzielona, 
үе w nim wzdryganie iakieś, a to 
wźdryganie nie pochodzi ztąd, że (еп, który 
na ścinanie patrzy, boi fig włafnego nie befpie- 
czeńftwa ; ale ztąd, ze fig спіғеу daw uie zgu- 
bie. Toż famo mówićo wybranych Bofkich 
na fądzie ofłat tecznym, że wwzrulzenie ich nie 
będzie z trwogi, ale z podziwienia, Тоё to 
bowiem ieft, со mówi lzaiafz: (Cap: 13. 8. 8.) 
unufymifq; ad proximam fuum fiupebit, Każdy 
z bogoboynych dźiwoszać Пе będzie bliżniemu 
боту. to ie człowiekowi одггцсопеюи; 
nie mówi fię bliźniemu, iakoby odrzucóny był 
liżni wybranego na fądzie olłatecznym, bo 
odrzucony po śmierci niefzczęśliszey przefiał 
być bliźnim ; ale równa йе bliźniemu, że 
gdy odrzuceni у wybrani, na ziemi żyli, byli 
fobie bliżniemi. 
Jeżeliby zaś kto nie fądził być dofłateczńe- 
mi przyczynami ubefpieczenia wybrańtych п 
Гале ofłatecznym, dobre fumnienie ich y бо. 
bre ferce, tedy ia ż względu na takowega 
człowieka infzą przyczynę kładę, wał у wat- 
pliwość jego przezwyciężam, y fwobodę od 
wfzelkiey trwogi wybranych Bofkich na fą- 
dzie ofłatecznym ukazuię, Ta „przyczyna ief 
ofobliýlza obrona Вока, którą wybranym 
io- 
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fwoim Bóg na fądzie ofłatecznym świadczyć 
będzie. Rzecz tę poznać możemy z Nahuma 
Proroka. Zamyśliwfzy fię on o firafzliwym fa- 
dzie Pana Boga, zawołał: (Cap: г. 0. 6 ) ante 
faciem йи ligna ałtomis DW, quis Дай? EF quis 
RA ira furoris ejus? Któż Пе oloi przed 
obliczem iego ? któż í BE 0 ОВЕ OEM 


kłaniać ku. fzczercy КО adi Bolk riego, Ob- 
jasn ліопу od:Ducha nayświętfzego na brał ferca, 
oczął, Wieciefz, co mti dodało fer- 
onego pociefzyło? Oto to, co 
da PES wyraził fłowy : Bonus Dominus 69 
пз di bulationis: 67 [еш fpe- 
A Pan, utwierdza- 
mego trofku tych, ktò- 
2 kładaią. Tać a naymo- 
wie przyczyna, że wzybrani Bofcy 
trwogi na ofiatecznym fądzie, 
ca utwierdzi ‚ pokryie prze- 
p ART n; odrzu- 
ceni wolać 3 z boiażni: montes cadite- fu- 
per mos, góry padaycie na nas; a wybrani 
będa: Letabitur ju- 
i (Pfal: są. v. u.) 
Cielzyć fię będzie fprawiedliwy patrząc na 
тепе Bofką. Czemu? bo będzie utwierdzo- 
пу od у Bofkiey przeciwko wfzelkiemu 
niebefpieczeńftwu. Przypomniycie fobie Lota: 
(Gem: 9.) z familią fwoią ftoiącego na polach 
Sodo- 


ciwko wfzelkim пїебе 


cielzyć бе y туш mfow e 
fur, cum 1 


obrc 
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Sodomy y ааа pożarem z nieba rozża- 
rzonym goreiącey; nie lękał бе zguby, bo go 
Opieka Bofka z'niey wyprowadziła, Przypo- 
mniycie fobie Rahabę ( Jofte б.) w mieścia 
Jerychon, żadney trwogi nie uczynił iey miecz 
Izraela, bo była ] pod obrosią Jozue go. Przypo- 
mni jè gipcie, gdy ciemno 


cie fobie Z. ydów wE 
ści. grube Egipcyanów бойу, oni przy obro- 
ey dzień wefoly mieli ‘Tak na lądzie 
cznym, zguba odrzuconych nie Zatrwo- 
) ych; udręczęni ięczeć , wybrani 
nożeni opieką Bofką weęfelić fię у cie- 
{zyé będą. Dobre fumaienie: wybranych fun- 
damentem, miłość Bofka flruktarg, odrana Bo- 
fka koroną ubefpieczenia wydtanych Bofkich 
na fądzie ofłatecznym będzie: Bonus Dominus 
confortani in die tribulationis fperantes in fa. 


Któż z was Chrześcianie moi nie będzie 
papoa! teg o ubefpieczenia w. dobrach. ziem. 
fkich, a ba ad iey w odzierzeniu dobra ziem- 
fkiego, jakie іе? dobro fortuny, dobro fawy, 
dobro życia y.zdrowia? fzukacie ubefpiecze- 
nia, fiaracie е око, abyście wfzelkie iega nie- 
befpieczeń fiwo czy to od człowieka złegi 


od niefzczęśliwych przypadków 
precz Podl ali; iakże nie macie pre 
; inżu таба 


wolą wafzę 
fzey, że pragnieci 


ui па dzień 
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pofpolitey zguby, Wieciefz, iaką drogą do te- 
go fzczęścia гач możecie ? nayzgodnieyfza 
do tego ube pieczenia droga boiażń Boża; flu- 
бһаусіе bowiem, со do Koryńtyan pifze Pa- 
wėl: (2, Соў: 5. usm.) fcientés ergo timorem 


abyście Йе w boiaźni Bożey ćsviczyli. Boiażń 
» 
[] 


ofłatnie rzeczy, а MA 
зо fpra- 


.) Pamięfay па 
эү Boiażn fądu Bo 


7. 0. 
wich nie z 
wuie w ercu miłość, bo iak Salomon naucza: 


Опа iell początkiem mądrości, a mądrość. któ- 
ra ief darem Ducha Bożego, aierozdzielnie. na- 
leży do pozn: Winia Boga y miłości iego. Bo- 
iaźń fądu Bożego fprawuie opiekę Bofką nad 
nami, bo Pan Bóg wolą у przgnienie tych, 
którzy go fig boją, wykonywa: fotit volunta- 
tem timentium fe. Lgota wfzylikie zrzódła, 
w(zylikie przyczyny ubefp 
Bofkich na fądżie oftatecznym zafadzaią fię, y 
początek dróg biorą od boiażni Bofkiey у łądu 
iego. Przeto Chrześcianie profzę was o te cno- 


| czenia w ybra ych 


ty boiaźńi zbawienney uczynki, odzywaiąc fig 
częfto z Jeremiafzem dó Boga. (Cap: 7. 0.19.) 
Non fis tu mihi foymidini, [es men tu indie affi- 
Bionic... Paveant illi, EF оп paveam ego. O! 
Boże nadzieio iedyna mola па fądzie ofłate- 
cznym! 


arny 
(соп 
ia po 
ię 
pace 


үү! 

b 
dzy 
lako 
czyn 
ке] 
Odrz 
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nycł 
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aznym! nięch nie będę obliczem twoim zafira: 
fzony. Niech йе lękalą odrzuceni od ciebie, # 
ia policzońiy między wybranych, niech fig cię- 
{те fprawiedliwością twoią: panengił ИНС nog 


рай» ego. 
Cześć II. 


lelkie zaprawdę fzczęście y pociecha wy: 
branych па fądzie ofłatecznym, że oni mię- 

dzy powlzechnemi ruinami świata będą wfze: 

Јако befpiecznemi. Nie imnieyfze 2 tey pły- 

czyny па tymże lądzie ofłateczńym ich fzczę. 

ście będzie, że ońi przy pognębieniii wierńych 

odrzuconych na wyfoką godność wyłtiefionie= 

mi będą. Jakiż to honot, јака godność wybfa- 

nych па ofłatecznym fądżie? Та iefh, o którey 
mówi Mędrzec: (Sap:3. 0 6.) judicabuni nas 

tiones, dominabustur populis. Sędzić będą ná- 

rody, panować będą nad ludem. Zebyśmy. to 
zrozitmieli, potrzebną rzecz fądzę, taukę Teo, 
logiczną o fądżie ktbtko przełożyć, Czwofaki 
fad być może; ieden fig nazywa: Jupremi ni 
thoritatiss  Nayswyżfżey władzy; y teń fię fà- 
memu Pantt Всоц ptzypifuie у fiiży. Driigi 
nazywa Пг cóomparationii, (абет porównania; 
y tym fpofobem Niniwwitowie fądzić będą уг 
dów, iak czytamy W Ewangelii: (Matthi tz. 
v. 4i.) viri Ninivite furgent im judicio cum ge- 
weratiońe ifla, EJ cońdemmnabduał zam, Powltaną 
Miniwitowie Poganie na fad z tym harodejm; 
ŁA Siri 
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у potępiać” go będą ; e (5 
będą ? nie m kai „ale fw 
porównaniem. "Trzeci (39 nez 
batiomis, sed enia, y tym (віра w fzy- 
fcy ludzie tak dobrzy iako y 511, wyrok Chry- 
flusòw na Sk ie ferow. any za (prawiediwy 
( Pjal: 118. ) 
т. 
‚ Bazy © а ajj Pilokis, a W 


у рор 
2 e] 

ją obyczajów 
va fię: G5pro- 


(2с? 


Fufius et Domine” £ 
Czwarty (gd, kt oy l 


rzeczy Ge у: i nielakie uczeltnićtwo nay- 
wyżlzey po wół ү чеч у, przez które 


1ę 


wybrani Bofcy wezmą władzę dò tego, ażeby 
y 9 2 у 


oraz 2 Synem Вой кит Chr 


fadownie fprawy całego świata, у głych potę- 
piali; y o tymto mianowicie czwartym fpofa- 
bie mówi Mędrzec, przepow adaiąc, że wybra= 
ni Bofcy na fądzie oftatecznyin będą wyniefie- 
ni do godności, która іе uczelinićt wem fẹ- 
dziowfkim, uczefini&wem nieuchronnym nay- 
wzyżfzey powagi. 

Może kto mówić: taka godność fędziow(ka 
tym iefł od Chryfiafa przyobiscan a, którzy 
światem pogardzili, y uczy үт! „zaprzenie (а- 


fiafem roztrząfali 


mych fiebie, według odpowiedzi сеу; 
którą dał Pi 
otofmy opuści 
odpow sdział Є 
dwunafłt cach fadzgi 
Izraela. Prawrda: taka godność fędziow fka tym 
ielt obiecana, którzy światem pogardzili i „ale 
nie 


7 etemu na to py ante 


a fiko, coż nam za tof 


fedzieć bedziecie na 


Шур us: 


dwanaście pokolenia 
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nie im famym obiecana, bo teyże famey wla- 
dzy uczefinikami będą wfzyfcy wybrani, iak 
mówi Paweł w pierwfzym liście do Korynt: 
w Rozdz: 6. Sani de koc mundo judicabunt 
Swięci świat ten fądzić będą. Ponieważ zaś to 
fłowo: Swięci, wfzyfikich wybranych zamyka 
w fobie, więc wlzyfłkim wybranym ma być 
ох przyznana władza, ta iednak ró- 
żność między temi, którzy światem pogardzili, 
y między innemi wybranemi PORA że ‚Рева 
dziciele świata, pierwfze mieyfce na fad zie 2а- 
fiadać będą, iako ci, którzy aśladowaniem 


Chryftufowego życią bliżfzemi r fali Chry- 
Хап de koc mundo judi 


Аоба nad innych: 
cabuńt. 

Do tey rzeczy wielce gruntownie Bellar- 
min Kardynał tłumaczy owa ы: 149. flos 
wa zaś tego pfalmu {з nafłępuiące: Lætabumtur 
Sani in cubilibus r Juis.. Ciefzyć Пе Święci bę- 
dą w łożach fwoich, to ief, iak mówi Kardy. 
па: gdy Aniołowie zatrąbią na powfzechne 
wfzyltkich zmattwych. powfłenie, wlzyfcy 
Święci rozwefelą Пе w grobach swoich, w 
których iak gdyby w łożach czekając dni facze. 
śliwey wiecznośzi, zafypiali: Сай ancipites m 
manibus corum. ` Miecze obofieczne w ręku 
ich, to ief; w рө гула tzędzie zmartwych- 
wfłania dana będzie fędziowika władza wy- 
branym Bofkim, przez miecz obofieczny wy- 
znaczona; komu bowiem daig jus gladii, ten 
ma 


336 Adwent IV. 
nia wladzę fądzenia y karania. 2/44 fociendam 
vindißlam in nationibus , aby uczynili zemfię z 
narodów, to ie powfłaną 2 grobów wybra- 
ni z Sędziacką władzą, aby fądzili y karali na- 
rody, że one niechciały przyjąć Wiary Swię- 
tey y wyznać Chryfiufa, iterepationes in popu- 
lis, aby iefzcze lud gromili, to ief: aby gromili 
złe Katoliki; którzy przyiąwfzy wiarę, hiechcie- 
li żyć według wiary; ale raczey przykazania 
Bofkie, Kościeltie, fzczegilne fłanowi fwemu 
obowiazki; zuch wale deptali: ай alligandos Re- 
ges corum jn compedibus; aby fkazywali na 
kaydany Króle fwoież 
wid, że wybrani Bofey tych Królów, tych Ty- 
ranów , od kiórych byli ofądzeni na miecze, 
więzienia, wygnania, fądzić, f(kazywać będą na 
<ieczńe więzienie, па wiecznę od wiekuifłey 
Qyczyzny wygnañie, fa niewypowiedziane 
męki, Так Piotr З. у Paweł fkszować będzie 
Nerona oktutnika, tak Мето“ (Са Święte He- 
roda, tak inni Męczennicy Dyoklecyana, Domi- 
суайа, у innych октол, Cefarzów, Kró 
lów, Starofów, od których prześladowanie y 
śmierci ponohłi; 7 nobiles eoru in manitis 
feren. Bżeby iefzcge fzłachtę fwoię fkazali na 
żelazne окоч у, Przez co daie zńać Dawid; ŻE 
iniędzy wybrane niezmietna moc będzie 
oddanych chłopków, którzy wielka krzywdę 
od {аску fwoiey, to ief, od dziedziców, ad 
Dzierzawców fwoich mieli, bo ich Pańowie 
zdzieras 


przez to daie znać Da- 


| 
2} 


zdzie 
bili ( 
nów 
międz 
na bić 
gorum 
zmier 
W.tyn 
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tych г 
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zdzierali, ucifkali, w dyby zamykali, niewinnie 
bili. Ci powllaną 2 fędziowfką władzą, a Ра- 
nów onych, ieżeli oni bez pokuty umarli, y 
między odrzuconemi Папа, fądzić, Йу де 
na bicia, palenia y kary wieczne będą: nobiles 
corum im manicis ferreis. "Теп zaś fad nie- 
zmierną wybranych będzie chwałą; wfzak tak 
w tymże Pfalmie mówi Dawid: Judicium соп- 
feriptum, gloria Мес е]? -omnibus Santis ejus, 
Sąd takow y zapilany będzie na chwałę Swię: 
tych niezgluzowaną nieulłanną. 

О nayfzczęśliw(i na oftatecznym fądzie wya 
brani! bo między ропіѓопеті, pognębionemi, 
wiecznie odrzuconemi na godność iędziowfką, 
na urzędniczą władzę Pana Chryfiufową wys 
niefieni. Chrześcianie moi winfzuycie wys 
branym Pańfkim tego [zczęścia;  chcecieli {ап 
w nim Пе kiedykolwiek znaydować? nie prze« 
ftawaycie na famych pragnieniach niefkute« 
eznych, ale bierzcie przed fię używanie frzodku 
fkutecznego, którymbyście ofiggnęli tę wyfoką 
Sędziowfką godność.  Śrzodkiem zaś fkutea 
cznym do tego naypożądań(zego ofiągnienia, 
ieft poddanie Пе naywiernieyfze pod fad [pos 
wiedniczy, który fię nazywa trybunałem mie 
łofierdzia, ieżeli kto będzie na tym Trybunale 
należycie olądzony, niepochybnie będzie Sg- 
dzią na lądzie ofłatecznym; ieżeli zaś kto пів 
podda wiernie {prawy fumnienia fwego pod 

X ten 
X. Balfama Przygod: Tom ГІ, 


był wfpół-fędzią na fądzie Bofkim; iako wie- | 
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zen fad, to mu zapewne przelzkodzi, by nia 
cie, [gdy komu chcą przefzkodzić Чо przyfięgł | 
"Trybunalfkiey, Sędzickufkiey, ieżeli ( iako mó- | 
wią) zarzucają mu kondemnatę prawną, їц2- 
ci po przyfiędze iego, iużci nie będzie Trybu- | 
nalfkim Sędzią; tak gdy kto z (еро świata w 
kondemnacie, to ief w grzechu śmiertelnym 
nie fpowiadanym zchodzi , па fądzie oflate- | 
cznym zarzucaią mu tę kondeinnatę, у nie be- 
dzie miał mieyfca między fędziami wybranemi, | 
owfzem (со ieh gorlza) policzony będzie mię- 
dzy winowayce na ogien wieczny fkaząne, 
Przeto Chrześcianie moi chcecieli godności fę- 
dziowfkiey? fądźcie Пе wiernie uj Trybuna- 
la Kapłańfkiego, gdzie niepochybnie, „dyleście | 
to zachowali, co powinniście, wygracie, | 


Część III. | 


Ef iefzcze iedna przyczyna, która nie mniey| 
jak. pierwfze, fzczęścia у pociechy  wybrae 
nych Bofkich na fądzie oftatecznym іе do- 
wodem; a ta przyczyna na tym zależy, że po 
zmartwychwfłaniu powlzechnym, po firafzli- 
wym rozdzieleniu odrzuconych od хуга 
nych: gdy Chryflus Sędzia obróciw(zy fię do 
odrzuconych, wyrzecze potępienia ich firafzli| 
wego dekret. W ten czas па, wybranych) 
{жою wiekuifiego błogofawieńftwa pelny) 
pochwa- 
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pochwały ich, przed całym niebem y światem 
ogłofi wyrok. · Тос to iefl, co czytamy u Ра. 
wła $. (т. Cor:4,v.5.) laus erit титс unicuigs 
a Deo. W ten czas będzie każdemu wybrane- 
mu pochwała od Boga. ` Ки lepfzemu tey pe» 
chwały wybranych na fądzie ofłatecznym 2го- 
zumieniu, uważmy: iaka ta pochwała będzie w 
fobie famey, iaka będzie w fkutkach fwoich. 

Pochwała od Boga wybranym Bofkim ną 
fądzie ofłatecznym dana ieft naywiękfza, iakiey 
więklzey być nie może. Gdy бе bowiem do 
pochwały iakiey te trzy rzeczy zchodzą: roz- 
fzerzenie pochwały do wiadomości wielu lu. 

zi, prawda fzcztra pochwały, godność czyli 

wielka powaga chwalącego , w ten czas ieft 
bardzo wielka pochwała; у tak gdyby kto 
przed zgromadzonym Króleftwem był chwa 
lony, gdyby z prawdziwych dzieł ku ufudze 
pofpolitey był chwalony, gdyby od Króla fie- 
dzącego w Maiefłacie był pochwalony, po. 
chwała taka byłaby wielkiey wagi.  Przyfłos 
fuymy to do tey chwały, którą da Bóg wybra- 
nym fwoim na fądzie ofłatecznym. 

Pochwała ta rozfzerzy бе do wiadomośch 
nie iednego Miafła, Powiatu, Prowincii, Krós 
leftwa, ale do całego świata; wfzyfcy ludzie, 
którzy żyli, żyją, у żyć będą, wfzyfcy Anioło- 
wie fłuchać iey będą.  Zadnego rozumnego 
ftworzenia nie będzie, któreby. o niey nie у= 
zalo, owfzem któreby iey iaśnie ше ропа» 

. X2 wała, 
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ANA rwałó, Pochwała ta bardzo będzie prawdziwa, 
ШИШИ! nie takowa, iako bywa między ludźmi ,' Кебга# gi 
ochodzi: albo z pachiebftwa, albo! z przyma-] śi, 
fzenia , albo z życzliwości, albo z powłze-| otrzyma: 


| czalem é 


} 
| | | chnych ггесгу.: Lecz będzie gruntownie рга- re КД 
||| wdziwa, rzetelne «noty żadnemu ofzukaniuj mi fię с 
| nie podpadłe wychwalaiąca. : Pochwała ta bę- | бе: 
dzie pochodziła z uh Bofkich, z uft Boga, kró-| спут p 
ry fię mylić nieamoże, 2 ult Boga, który Чегсе wtym w 
łudzkię, okoliczności nayfktytlze praw ludzkich | vemi, Bi 
przenika. O iak wielka pochwała! wvielka, БО gdy w 
rawdziwa; wielka, bo. przed całym światem;)| (еп: ni 
wielka, owfzem 2 tey miary naywiękfza, bof będzie ch 
IAW od Boga naywyżlzego: laus erit a Deo. 
Aczyliż może małe fkutki w fercach wy: 
|\ branych tak wielką ich pochwała fprawić2) 
\\\ Zaprawdę zaprawdę niezimierna ogarnie Бо» 
gf gofławione ferce pociecha, рду о Boga ufły. 
MIG {су tę pociechę fwoię, gdy przed całym świaą 
ЙҮ! tem Sędzia Chryfłus спобу 1 głofić będzie, a 
W głofzone za dobrodzieyftsia fobie świadczone 
| poczyty wać, у mówić będzie: Wy, wy ielte. 
| ście, którzyściemię głodnego karmili, pragnge| 
| | | MI tego: napawali, fuknie: nie maiącego odziali.| 
| „l chorego nawiedzili, więźnia odkupili Słyfzed 
' ШШ! то. będżie świat.cały, sà Błogofławieni od. гайда m co 
AI | ści rozpływać йе będą. Mysłąc: (zczęśliwa: ОФ vie 
И | waga nafza, ktdrarnas do choty ptzypro wadzi. 
ih МИ! ła; błogofławioną lalka, która nam do cnoty 
p | dopomagała; fzczęśliwa godzina, która, była | god 
eta- 
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wa, | ezafem ćwiczenia бе nafzego w cnocie.  Ima- 
óra| ginuycie fobie, iakie. chcecie, pociechy у rado- 
nu. | ści, które Пе Ue w fercach światowych z 
реф otrzymanych pląsów, względem pociech; któ- 
pra.| re wybrani na lądzie ofłatecznytm będą mieli, 
піш ani бе cieniem nazwać. mogą. · Pragniecie: 
bef Chrześcianie moi takowey “na fądzie ofłate= 
kó.| cznym pochwały? możecie iey dofłąpić, ale 
w tym was przeftrzegam: nie bądźcie chełpli- 
wemi, Bofkiey a nie wafzey fzukaycie chwały, 
A gdy was zaczną chwalić, mówcie z Dawi- 
dem: nie mnie, ale niech Tmieniowi twoiemu 
będzie chwała. Co czynicie, nie czyńcie ku pró- 
Znemu końcowi, nie noście publicznie fkarbu 
walzego,: bo łotrzykowie przy drodze, mówi 
Grzegórż, wydrą wam drogości wafze, a nit 
będziecie mieli, z czegobyście chwaleni byli na 
fądzie oflarecznym : laus erit tunç unicuiqz @ 
а Deo. 
| - Zakończę mowę artykułem wiary. Artykuł 
wiary iell, że kiedyż tedyż my, którzy terag 
| żyiemy; my, którzy widziemy (ię teraz w tym 
Kościele, przy powfzechnym zinartwychwfła- 
nin na fad ofłateczny pówfłaniemy. ‘To pe- 
| “па, to niepochybna prawda. Tego nie wie, 
| my, co nas na fądzie ofiatecznym czeka. « Nie 
wiemy, czy:prawa nafza firona czy lewa; czyli 
14 boiażń rofpaczaiąca, czyli ubefpieczenie zba: 
not wienne; czyli pognębienie haniebne, sd na 
byll godność ЙА wywyżfzenie; czyli dekret 
76 X3 z na- 
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z.naganą, czyli wyrok z pochwałą będziemy 
mieli,  Dodaie nam ferca Auguftyn mówiąc: 
In poteftate nofira сот ийип efl, qualiter iù die 
judicii judicemur. Położył to w władzy nafzey 
Bóg, abyśmy byli na fądzie ofłatecznym fzczę- 
śliwemi, byleśmy chcieli. Używaymy tey wła- 
dzy ku ubefpieczeniu nafzemu. Ту Chrze- 
ścianinie, który od kilku, kilkunaftu lat w na- 


logu grzechowym leżyfz, który codziennie 


prawie ięczącego fumnienia głofy fłylzyfz у 
zgryzoty ferca, abyś Пе z Bogiem poiednał, a 
poprawić życia niechcefz; fpodziewafżże Пе na 
fądzie ofłatecznym ubefpieczenia? To ube- 
fpieczenie pochodzi z dobrego fumnienia, a 
ty go nie malz, bo mafz naygorfze; pochódzi 


z miłości Bofkiey, a ty iey nie malz, boś йе | 


fzalenie zatopił w niepowściągliwości; pocho- 
dzi z Opieki Bofkiey, a ty zofłaiefz w niewoli 
czartowfkiey, boś йе w nię dobrowólnie po- 
dał, Trzeba poprawić życia; fzczęście na fą- 
dzie Bofkiim zawifło od śmierci, śmierć od ży- 
eja; iakie życie, taka śmierć; iaka śmierć, taki у 
fad będzie. 

Zażywamyż tey władzy ku ugodnieniu na- 
fzemu po fądzie olłatecznym? Powiedz mi 
Chrześcianinie, który albo ze wfłydu, albo z 
boiaźni nierofiropney od wielu lat taifz grzech 
śmiertelny przed Kapłanem; czyli będziefz na 
fądzie Bofkim wfpół.fędzią? nie będziefz: im- 
юз] ш damnaberis, bez fpowiedzi y pokuty 
{ро 
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będą. 

fznie 

nielpr 
przed 
lądzie 
nym; 
dzony 
podda 
gany, 
kim? 
fądził 
И 
{йт 


teraz, 
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potępiony będziefz. Wybrani, którzy byli.grze- 
fznikami, a potym pokutowali, ci cię potępiać 
będą. Powiedz, który bliżnich twoich niefiu- 
fznie dobrowolnie pofądzafz, у абу twoie 
niefprawiedliwe niby wyrok iaki publikuiefz 
przed innemi , czyli będziefz wfpół.fędzią ра 
fądzie Bofkim? nie będziefz; będziefz fądza- 
nym; gdybyś nie był pofądzał, nie byłbyś fą- 
dzonym. Powiedz krzywdzicielu, potłumicielu 
poddanych twoich nie miłofierny, nie przebła- 
gany, czyli będziefz wfpół.fędzią na fądzie Bo- 
fkim? nie będziefz ; ale cię poddani twoi będą 
fądzili, których prześladowałeś: nobiles eorum 
in manicis ferreis. Sądzimy fiebie, nikogo nie 
fądźmy; czyńtmy miłofierdzie у odpufzczenie 
teraz, a będziemy fędziami. 

Używamyż ielzcze tey władzy ku otrzy- 
maniu pochwały na fądzie ofłatecznym? Mafz- 
te Пе (podziewać móy Chrześcianinie tey po- 
chwały, który całe ferce, wfzyfikie myśli, całe 
życie twoie zatapiafz w próżnych znikomo- 
ściach? nigdy a nigdy nie pomyślifz. o ćwi- 
czeniu zbawiennym, у tak z tego świata zni- 
dziefz; z czegoź mafz być na lądzie chwalo- 
gym? піеріоппе twoie wytworne przeminą 
wynalazki gofpodarfkie, przeminą przymilenia 
fię, przeminą okazałości, przeminie honor, go- 
dność, przeminą Pańfkie powagi y względy, 
famaby tylko cnota nie przeminęła. .Ale- że 
tey żadnego nie znałeś ćwiczenia, ogołoconym 

4 ze 


44, Adwent IV. 
zę wlzyfikiego fiawifz fię па fąd oflateczny; z 
czegoż cię ma Bóg wychwalić? chciałby mò- 
wić: Геп człowiek karmi? mię, przyodziewał 
mię; mówić tego nie może, boś ty wfzyfłko 
па zbytki y próżności łożył. Chciałby mówić: 
ten człowiek darował urazę nieprzyiacielowi, 
śprofnością бе brzydził , naymnieyfze moie 
przykazanie czynił; mówić tego nie może, boś 
trwał do śmierci. w zawziętości, boś do fkona- 
nia nałożnicy opuścić niechciał, boś w Koście- 
le, dopieroż na Kazaniu, nie pofłał. Darmo 
więc darmo, nie będziefz należał do wyroku 
z pochwałą, ale do dekretu z nagana; o Boże! 
donum, fac remi ionis, ante diem rationis, przed 
dniem firafznego rachunku day grzechów od- 
pufzczenie! Et ab hedir me Jequeffra fłatueny 
im parte dextera.. Oddziel.mie od odrzuco- 
nych, a pofław mie na prawicy twoiey: con- 
futatir maledibiiv, voca me cum: benediGiir, gdy 
wtrącać będziefz w othłań wieczną przeklę- 
tych, zawołay mię z błogofławionemi, 

Amen. 
RE TEEN 
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KAZANIE 
Na Niedzielę r. Adwentu. 
Wyftawia grzefznika śmiertelnie choru- 
iącego y pierwfzą konaiącego ferca iego 
‚ ваіетрісе wyiawia. 
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Refpicite 67 levate capita vefira. Luóe 2. 
Ў у 


l 


EL 
3 Q) Dwie rzeczy profzę was fłuchacze; po- 
(5 ro zwólcie mi oczu wafzych, pozwòicie 
ЧС” głowy; o oczy уо głowę prolzę: bo 
tego oboyga do zamierzoney odemnie na ten 
Adwent materyi, koniecznie potrzeba. О oczy 
profzę, bo jeden widok prawdziw e firalzny 
pokazać ; o głowy, bo pewne ferca ludekiego 
fkrytości, czyli taiemnice, nićmniey ciekawe iak 
pożyteczne, wylawić wam Umysiiem, Ale ia- 
kiż to ieh przedfięwzięty widok? Zębym wie- 
lą owy Kazaniu у czafowai nań: potrzebnemu 
nie czynił krzywdy, wnet umyfł móy otwie- 
ram. Poprowadzę was пауті!б moi, do 
śmiertelnego łóżka człowieka pewne; К 
wieka, który całe życie fswoie па піеспосіе 
przepędził; człowieka, który wfzyfikieimi. do 
zbawienia frzodkami obficie ой.Вора dawane- 
mi pogardził; człowieka, który gdy leży na 


, 


tym śmiertelnym łóżku mg Dy pokutować, 
, F 
łego uporu 


ale z гу woli (wojey, 2 zeki 
fwego, zapewne pokutować nie będzie. Czło- 
wieka jednego z tych, o których Cbryltus 
przepowiedział: (7 v.24.) moriemini in 
peccatis 0ејит?, w 
cie. Lgoła do łóżka g 
ci zaprowadzę was, b 
iego, w пісу będziecie widzieli, póżnę odtwias 
ny, 


znika błifk'ego śniier= 


łziecie patrzyli ga twarz 


EC 
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пу, iuż fmutku, iuż podziwienia, iuż bolaźni , 
iuż ulpokoienia. Trzy będą widoki płaczliwe, 
czwarty opłakanie żartobliwy; у to to ieli, co 
fa oczom wafzyin mam pokazać. A o głowę 
dla czego: was profzę? tego człowieka nie- 
fzczęśliwego, przy którego śmiertelnym łóżku 
fłać będziecie, ferdeczne fkrytości, to ieft myśli, 
na ten blifki czas śmierci miane wyjawię: wafza 


rzecz będzię patrzyć na odmiany twarzy iego,, 


moia rzecz będzie, przyczyny tych odmian w 
fercu iego zamknięte, rzetelnie wyiawiać; czy- 
nić to będziemy przez cztery Niedziele Ad- 
wentowe. Wy cztęry razy twarz grzefznika 
śmiertelną chorobą złożonego widzieć będzie- 
cie. Ja cztery razy fkrytości y myśli talemne 
ferca jego tumaczyć będę. Dopomoż nam do 
tego Boże; day blogofawieńłłwo przedziwna 
Matko, nlepokalanie poczęta Panno mówiące- 
mu na więkfzą chwałę Syna rwoiego Jezufa 
Chryfiufa. 

Gdzież ia to śmiertelne grzefznika pollawię 
łóżko? tu w Kościele? nie godne iefl, aby w 
Kościele ftało, które iefl (улас zbrodniami ze- 
fzpecone. Nie godne, sby йе przed Obliczem 
Jezufa utaionego w Sakramencie pokazało, na 
którym bez względu na Boga grzefzono. Nie 
godne, aby ziemi świętey dotknęło, które, zie- 
mi przękłętey, to іей z [znika 
dogadzało, ciału. Więc albo naymilfi moi, fta- 
wcie (obie przed oczyma myśli pałac, dwór, 
lub 
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lub kamienicę : w pałacu to [fłoiące łóżko, а 
na nim leżącego na śmierć grzelznika. Póydę 
ja do tego pałacu, wy, prolzę: pódźcie za mną; 
üpewniam zaś was, że nie idę dla tego: abym 
ia tego grzefznika przygotował па śmierć, bo 
ieft zakawiałym, bo uporczywie chce w grze- 
chach fszoich umierać, у zapewne umrze, a 
zatym daremnaby była moia fatyge. Ale iedy- 
nie dla tego idę, abym go wam pokazał: a pa- 
trzącym nań niektóre w fercu iego utaione 
wyiawił (krytości; w Bogu nadzieia,że Z poźv- 
tkiem dufzy wafzey. Cóż Бе bawieńmy? wnidź- 
my iuż do tego pałacu. О iak wfpaniały! iak 
przybrany! iak drogi! ale profzę, nie uważaycie 
tego, bo wfzyfiko іе próżność. Na wam, na 
wam w pokoiu łóżko; па wzm śmiertelnie cho- 
rego grzefznika/ Tu oczy, tu pilność uwagi, tu 
ciekawość ferc wafzych abróćcie. Przypatrzcie 
йе twarzy iego, jaka iefl, ia tłumaczenie ferde- 
eznych fkrytości iuż gotuię. 

Dziwuiecie йе, mi ta ferdecznych ta- 
iemnic iet wiadomość ? przyznam ће wam 
pokorniej: z przypatrzenia fig umieraiącym, 
których nie mało na drogę wieczności, wypra- 
wiłem ; iefzcze z doświadczenia Qyców Swię: 
tych, którzy te doświadczenia w kfięzach fyo- 
ich wypifali , a mnie czytalącego nańczyłi. 
Mam ielzcze wiadomość z obiaśnienta Ewan- 
геї Swiętey y nauk Apoftolfkich. Ta więc 
dofłatecznością wzmocniony 4”: śmiem dziliay 
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3480 Adwent ТР, 
fkrytości ferdecznych dachodz ć. Jeżeli bowiem 
Lekarz cielelny 7 powierzchownych znaków 
na ciele wydanych, zwykł wiewać pewność o 
tym, co ligę wewnętrznie: w ciele. człowieka 
dzieie; czemuż ia z odmian na twarzy. grze- 
fznika pobaczonych, nie mam йе zapewne do- 
mniewać tego, co Пе. w -fercu iego dzieie? a 
dolzedłfzy , toż ато ku zbawieniu dulzy wa- 
{теу bez obłudy wyjawiać? 
Już tedy weyrzycie na twarz :grzefznika 
śmiertelnie leżącego.  Patrzycie, сб па niey 
widzicie? wefołość czyli fimutek? odwagę czy- 


li bojażń? То zapewne widzicie, co „y.ia wi- 
dzę. Ја zaś widzę twarz grzelznika dziliay do 
iakiegoś polępnego [шап v nadzwyczayne- 
go podziwienia ułożoną. Wfzakże tak iefi? 
oczy lą świadkami, Ale pragniecie wiedzieć, co 
ten (mntek, co to podziwienie znaczy? po- 
znacie naymilfi moi, bylem wam obiawał, iakie 
ten nędzny grzefznik w fercu fswoim' dzifiay 
zamyka myśli, 


Do tego końca przypomniycie 
fobie fława Joba S. w ofobic grzelznika mówią” 
серо: (Cap: 7. v. 20. EP21) Peccavi, quid fa- 
siam!... quare non. anjers: ini pudietem meam? 
Ecce nunc in pulvere dormiam, Zgrzefzyłem, 
cóż czynić będę? czemuż Panie nie oddalafz 


nieprawości odemnie, oto ia teraz w.prochu 
leżeć będę. To, го amo ief, co dzifiay grze- 
fznika, na'któsego patrzycie, o оше у o po- 
dziwienie przyprawuie. Uważa on, naymilfi 
moi 
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KAZANIE П. . 849 
moi przefzłe życia fwoiego czafy; w nich nay- 
pierwey widzi niezliczone grzechy, które po- 
pełnił; pótym widzi wfzelkie dobro ziemfkie; 
które przez prace lub innym fpofobem pozy- 
каї; grzechy widzi iefzcze nie odpitfzczone: 
cur woń aufers iniguitatem, czemu nie óddalafż 
odemnie nieprawości. Dobra ziemikie widzi, 
że <w krótce będą Йтасопе: in pulvere dorzniń, 
w prochu leżeć będę; to ielł: śmierć w fzyfiko 
mi odeymie, a w proch, w ziemię, w grób 
mię wrziici. Te tedy dwie myśli, o grzechach 
у 0 dobrach ziemfkich trapią daifiay ferce ie 
go; iak dali mówi Jab: (Cap: ty. v.tn ) cogita- 
tiones:.. tovquentes cor meum. Uważaycie nay- 
milf" со: teraz mówię; fundament y podział 
Kazania kładę. 

Myśli о naftępuiątey wkrótce wfzelkiego 
dobfa mianćgo utracie przyprawnią tego nę- 
dznego grzefznika б fmutek:  pulutke dor: 
йат. Część I Kazania. 

Му о grzechach popełnionych, a iefzcze 
nie odpufzczonych, fprawuią w tym nędznym 
grzefżniku podziwienie:' cu?*'m0% бп]? iniqui: 
tatem! Część И, Kazania. Ad M.D.G. 


Część 1 
2686 1. 
Ме pewaieyfzego Chtześcianie, iak to: Że 
każdy człowiek пип pożegńać Пе ztym 
wfzyfikim, cokolwiek ma w tym życiu śmiet- 
tel- 
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telnym; jak śmierć żadnego człowieka nie' mi- 
nie, tak to pożegnanie minąć nie może. Idzie 
ztąd, że každemu człowiekowi „odięto będzie, 
cokolwiek mu naimra dała; przeto urodę, fiłę, 
zdrowie; życie firaci; iak mówi pilmo: Оша? 
iego wniwecz ойкой]. Odięto mu iefzcze bę- 
dzie, cokolwiek nn dała foriunaż не utra» 
ci pieniądze, honory, urzędy, pok kłony, Rug, 


podda: ych; iak na wej i mieyfcu mówi pie, 


ш matpiuość moja Panie, ioko тіс przed tobą; 
to ief, lacno w nikczemność póydzie, Odięta 
mu będzie, cokolwiek. z dobrego Towarzy- 
Rwa. pochodziło; przeto oddali йе od przyja- 
ciół, kolligacyj, pokrewnych, kompanii, towa» 
AWA: rozrywek, iak mówi Job: (Cap: 17, 
14, ) Rzektem zgniłości: oycem moim. ię (Леў, 
нен moig у fofrą moig 4 robakom, О iak cię- 
fzkie, że nie mówię okrutne, to pożegnanie 
figę, oddzielenie od dobra ziemikiego ulubio- 
nego, na ferce człowieka zwłafzcza grzefzni- 
ka! Trzy {а okoliczności, które ten rozdział 
zaofirzaią, у które tym b: zedziey ferce człowie- 
ka ranią. Pierwfza, że to oddzielenie fię ieft 
niefpodzi eWwane; droga, że то oddzielenie fię 
ief powfzechne od wfzyfikiego bez wyięcia; 
trzecia, że to oddzielenie fię iell gwałtowne. 
Powiedziałem: że to oddzielenie fig czło- 
wieka vd rzeczy ziemfkich Ж ni үре цә 
Artykuł wiary ieft naymilfi moi, że Syn ezto- 
wiecży przyjdzie, aby ołądził czlowięka tey 
godzi - 
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KAZANIE П. 351 
godziny, Którey ће on cale mie fpodzieie; a 
prócz tego doświadczenie pokazuie. Spytaycie 
bowiem Kapłanów, którzy zwykli chorych do 
śmierci przygotować; czyli oni mieli choć ic- 
dnego takiego chorego , któryby nie miał na- 
dziei, że iefzcze z tey choroby wyniydzie, alko 
przynaymniey, Że nie tak prędko umrze? wfzy- 
{су wam odpowiedzą, że nie mieli; każdy choć 
na śmiertelney pościeli leży, rozumie: że iefzcza 
fkończy tę fprawę, którą w Trybunale, albo w 
Grodzie росгађ żę ielzcze córkę za mąż wyda, 
że tam iefzcze dojedzie, gdzie ma wiele zyfkać. 
A oto «on, rufzony do przefłania łóżka, w rę» 
kach podnofzących zofłaie, Weyrzycie iefzcze, 
na różne przypadki: Ta Pani dopiero (ię z na- 
wiedzin wróciła, у wnetią apoplexia udufiła, 
Ten Pan miał jutro częftować, zaprofił gości, 
przygotowano wfzyfłko, a oto on dzifieyfzey 
umarł nocy. Ten wyjechał dla przelażdżki, koń 
Еее зову rzucił Пе w bok, on 2 niego 
padł, y kark złamał. . Ci pofzli zdrowo fpać, 
kamienica бе, zawaliła у wlzyfikich pozabiiała; 
quá horá non putatis, filius hominis veniet. (Luc: 
12.0. 40. ) 

А ieżeli to oddzielenie od wfzyftkiego-ko- 
mu, tedy naybardziey ieft niefpodziane grze- 
fznikom, naypierwey z firony ich famych, ba 
fig oni na śmierć sie gotuią, bo pokutę na ofta- 
tni moment odkładaią, bo zwyczaynie radzą» 
cym poprawę Życia odpowiadają: .dofyć ie- 

fzeze 
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{сле będzie czafu; bo dufaią albo młodemu 
wieko wi, albo czer wym от, albo lekarfkiey 
fztuce. Jeff iefzcze niefpodziane ich oddzielenie 
z rony Boga; bo fprawiediiwy Bóg widząc 
zuchwałość ich, obiecuiących fobie mie wiem 
jakie czafy, Зак zuchiwałym wieży Babel bu- 
downikom mięfza wfzyłikie języki. weięci Ją 
przed сајт роди, a rzeka podiwaliła ich 
fuńdamenta, mówi pifmo; jak to: wzięci przed 
czafem онь? Odpowiada Grzegórz Papież: 
przed tym czafem, który fobie głupią 
nadzieią obiecywali; fak to: rżeka podwaliła 
ich fondamenta? fundowali Пе oni na zdro- 
iu, fiłach, młodych latach, a na tym fig grun- 
tować iedno, było, co na lodzie murować; lòd 
бе złamał, wfzyfiko utońęło. Na drugim mieye 
{са РіО $. śmierć grzefnika przyrównywa 
do piorunu: exibit "ut felgur jaculum ejiis. 
(Zach: ў. v.14.) piorun zaś prędzey biit, ani 
żeli któ okiem rzuci, y“ w krótkim czałie nay- 
wyżlze Wieże z ziemią równa. Na innym 
mieyfcu przyrównywa dò Cedru Libańfkiego, 
dzifiay xvyfoce floiącego, a iutro zwalonegó: 
crat non invenietur. (1.1Йас:2. 0. 63. ) Jans 
przyrownywa do drzewa, któremu do korze- 
nia fiekierę przyłożonio. Są jedne drzewa, 
którym gałęzie tylko obcinaią , а pień zofławu- 
ią; lą drugie, które od famego gruntu podci- 
naia, у tak z gałęziami, liściem, у owocem u- 
padaią. "Takowe bywa grzefzników podcięcie, 
gdy 
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gdy naybardziey kwitną, gdy zamyftów fwo- 
ich odbieraią pożytki, -w .ten czas fiekiera 
fprawiedliwa wycina ich z ziemi żyiących. О 
jakoście omylne grzefzników nadzieie! 

Druga okoliczność ociążaiąca oddzielenie 
Ж: grzelznika od ziemfkiego dobra, że Пе mufi 
oddzielić powfzechnie od wfzyfikiego, bez ża» 
dnego wyięcia. Mówi Job 5. nagi wy/zedżerm 

żywota Matki, nagi powrócę do ziemi, przys 
fzedłem na świat bez dóbr, tytułów, honorów; 


| także бе wrócę, Teraz mię zowią Królem, Xią. 


żęciem, Burgrabią, Panem, iefzczem był wko» 
lèbce, a iuż mi gotowano nie małe dochody; fa- 
тег tez nazbierał tak wiele,cóż potym? kiedy 
to wfzyfłko zofłanie, га nie wiedzieć, komu fig 
dofłanie! Nic z fobą nie wezmę, nagi do grobu 
póydę; tanagość daleko więkfza będzie, niżeli 
była, gdym lię urodził, bom па świat przycho+ 
dząc miał ciało у düfzę; do grobii idąc, fame 
tylko ciało wniofę, y to fię w krótce w ropę 
rózleie, iedna mi бе tylko część zofłanie, ашта 
moia, ale ah! gdziefz ta będzie? Przeto Pifmo 
S. to ze wfzyfikiego ogołocenie dobrże przy- 
równywa do rabuiku, iak gdy żołnierzowł 
potrzebnemu a (wy wolnemu pozwolą w mies 
ście rabunku: fzkatuły, fkrzynie, izby, pokoie 
wypróżnia; wfzyftko, co mu fię nawinie; zabie- 
ra; tak czyni śmierć, wfzyłłko zabiera, nic nie 
zofławuie człowiekowi, cliybarfame cnoty; © 

? їє2ө- 
X. Balfama Przygod: Tom Р 1. 
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ieżeli tych nie ma, nędznik wieczny! bo wfzyft- gó” 
‚ Ко nawet у. dufzę ftracił. mial М 
To iednak oddzielenie fig od wfzyfikiego шүп 
bardziey fię ztąd zaofirza, że ieft grzefznikowi RI ; 
poniewolne, gwałtem fię dzieie. Sprawiedli- 50 М 
wy człowiek, gdy fię widzi blifkim śmierci, ml? i 
bądź to, że pocznie żałować dobra ziemfkiego, Li, 
ktore zgromadził ; ale gdy przyuczonemu da hwa? \ 
dobrego fercu iego zbawienna przyidzie uwa- | ,, Po 
a, wnet fię odezwie Z Jobem: Bóg mi to dał, Коу; 
Вор mi to odbiera, niech będzie pochwalone Imię wm 
żego. Zawoła z Prorokiem: wyprowadź Panis | 79%" 
z tego tak uprzykrzonego więzienia dufzg mo- | wo”: 
ię ‚то jef, oddal mię od tych dóbr ziemfkich | түюі 
trofku pełnych, a uczyń Dziedzicem dobra | шай 


wiecznego, frafunku nie znaiącego. Z grzelzni. | } jA 
ак Пё 


kiem zaś, w podobney okoliczności daleko i- | 


naczey dziele йе: on -do rzeczy znikomych ca- || тш 
lyin przyłgnął fercem, tak dalece: że ferce iego|| 0“ 
zdaie йе przeifłoczoae w pieniądze; gdzie fkarb| remi р 
tam y ferce, mówi Chryfłus; przeto nie сһсе 20 
оп przyjmować woli Bofkiey, odbieraiącey kk 
snu %fzyfiko. Prócz tego on całe Моро а będzie 
wieńftwo fwoie zakładał na rzeczach zniko» И 
mych; błogoławiony lud, który ma woły, го.) п 
le, owce, (fowaPifma8.) у dla tego żadnega svat; 
nie ma pragnienia wiecznych rzeczy, owlzem ską 

| 


cale ich nie poymuie; człowiek bydlęcy nie 
oymuie tego, Co ief duchownego, mówi Paweł. 
ŃTrudnoż wnieść będzie, iak on wielki gwalt | Idy g 
sier- || 


owję 
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| cierpi, gdy mu Bóg wydziera to wfzyfłko, со 


"| miał wtym zyciu naymilfzego, naypomyślniey« 


| fzego? Wfzyfłko, do czego ledwo nie ifto- 
mym ziednoczeniem przylgnął? wfzyfłko, сте» 


. | go бе myślą, fercem, rękami, całym foba trzy» 


| mał? wizyfiko, czego aby nabył, Чу, zdrowie 
| łożył, niezliczone podeymował niebefpieczeń- 
ftwa? О iak on wielki gwałt cierpieć mufi ! 
Pomyślcie fobie o człowieku zdrowym, 
który ziedzoną potrawę nagłym wymiotem 
wyrzuca z fiebie; (to podobieńfłwo nie ieft 


El moie, ale Ducha nayświętfzego) iak on w teg 


czas ięczy,iak żywotnie duchy oczy na wierzch 
wyfadzaią, iak бе głowa rozfiępuie, iak boki 
rozfadzaią, czafem бе żyła w pierfiach zerwie, 
y obfite krwi ftrumienie, przez ийа wyleie. 
Tak бе dziać będzie z grzefznikiem bogatym 
w czafie blifkim śmierci jego; Diyitigs, диа 
devoravit, evomet. (Job: 20. v.5.) Formy; któ- 
remi рай ferce {woie y chciwy appetyt, Wy- 
rzucać z fiebie będzie: €7 de entre illius exa 
trahet eas Deus, a Bóg wyrywać, wyciągać ie 
będzie z wnętrzności iega; болга Їз Pilma, 
Pomyślcie iefzcze, o rodzącey białogłowie, któ- 
ra żadną miarą nie może dziecięcia wydać na 
świat; w takich okolicznościach chcąc Lekarze 
przynaymniey dziecię ratować, gdy Matki nię 
mogą, za iey heroicznym pozwoleniem, bok 
otwierają, żywe odbieraią dziecię; Matka zaś, 
gdy go żywo oddaie, fama umiera. Tak fig 
у @ bę: 
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będzie z grzefznikiem działo, gdy inw przyi- || śnierć 


dzie oddawać wfzyfiko, co miał w tym śmier- 
telnym życiu, konać па to będzie. Y to to ieff, | 
co mówi Pifmo o nim na iednym mieyfcu: | 
goroduił mieprawość, a na drugim mieyfcu: 
boleści rodzątey przyidą na niego. 

Pozwzalacie mi na to, naymilfi ffuchacze moi, 
«om do tych czas mówił? nie wątpię; bo wiem, 
że was Bóg piękną obdarzył rollrepnością y 
łacnym poznaniem prawdy; ieżeli pozwałacie? 
toć iuż macie pierwlzą przyczynę, dia czego to 
grzefznik, którego na łożku śmiertelnym zło- 
żonego widzicie, fmutną twarz dzifiay wam 

okaznie;. myśli on teraz, у iaśnie poznaie: że 
fię zbliża godzina oddzielenia бе od wfzyfłkie- 

o ziemfkiego dobra; poznaie у to: że to od- 
dzielenie niefpodziewane , bo fię nie fpodzie- 
wał tak prędko uinierać; że ieft powfzechne, 
bo przy niczym fię nie zofłanie, ze wlzyftkiego 
bez wyjęcia ogołocony będzie; że іе gwałto- 
wie; bo'nie che umierać, a muhi; у te myśli 


dręczące ferce iego, wydaią па twarzy po- || 


wierzchowny fmutek. Azaż nie zafmuciłbyś 
fię mężu, gdyby żona, którą prawdziwie ko-| 
chafz, pod czas wefołey z tobą rozmowy nie- | 
fpodzianie trupem padła ? grzefenik, со mu 
naymilfzego było, niefpodziewanie traci, Агай 
nie zafmuciłbyś бе maiętny Gofpodarzu, gdy- 
by ogień w kofzuli cię tylko zoflawi wfzy, ca- 
łuienką pożarł maiętność ?, grzelznikowi 
śmierć 
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śmierć wlzyłłko bez wyjęcia odbiera, {ата 
mu tylko śmiertelną zofławuie kofzulę.  Aząż 
nie podarłabyś fię ńa wiele części karta, gdybyś 
fig od drugiey przykliioney do ficbie karty 
| dzielić miała? grzefznika| śmierć | oddziera od 
| wfzyfłkiego ziemfkiego dobra, do którego cą- 
noi, | łym fercem był przykliiony. О nayopłakańfzy 
jen, | fłanie fmutnego dziś widoku! 


Cześć: II. үү! 


Ytłumaczywfzy to wam naymilfi Chrzė- 
ścianie moi, czemu to grzefznik dzifiay || 
wam odemnie wyflawiony,na śmiertelney zło- 
żony pościeli, (mutną twarz pokazuie; dochodź= Mi 
my iefzcze tego; czemu to na twarzy iegoy% 
fmutkiem podziwienie iakieś-(iakośmy wyżey үү! 
widzieli) wydaie fię? Zapewne nie inna ro- MIE 
zumiem przyczyna, tylko: że mu fię na-pamięć rl IA 
ciśnie, y żywym fpofobem pokazuie, wielka IM M 
mnogość grzechów, w Życiu dawnym po- 
pełnionych, na które on pilnego baczenia nie И 
miał: cur non aufers iniquitatem теат. Nay- IE EN! 
т} moi! człowiek gdy żyie, mało on '6:grze- (ү 
chach myśli, zdaie тїп Йе, że albo bardzo ma- ү 
ło, albo żadnych grzechów nie ma; a to czyni” 
czart zdrayca; który czym innym myśl: zaprzą- ШО 
ta człowiekowi, aby przez tę fzkodliwą пїера- | 
mięć zru.nował zbawienie iego.- Nawet, gdy t 
бе do fpowiedzi gotować trzeba, и w ten czas ШИ! | 
| 

! 


Y3 fame \ 
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{ате grzechy z myśli uciekaią; у ieżeli pilne- | 


o rachunku nie będzie, nie podobna; aby 


człowiek wfzyfikie, iak należy, pamiętał, Aleć | 


choć бе teraz grzechy przed człowiekiem krys 

ią, przecięż one nie zginą, ani Пе z dulzy zgła- 

dzą, trwać będą aż na groncie fumnienia, y do- 

"piero 0$ przed śmiercią wynurzą: cum dor- 

mierit.. aperietotulos Juvs. Gdy zaśnie człowiek, 

(mówi Pifmo: Fob 27.v.19:) W ten czas do~ 
piero otworży oczy fwoie; to iefl, (tłumaczy 

Grzegórz Papież) gdy ciało umietać pocznie, 

+ ten czas dufża otworzy oczy; у óbaczy iiie- 

zliczoną źżgraię zbrodni fszoich; pokażą Пе о- 

we піесгуйоќсі w ciemnościach popełnione, 

ówe fałfze у zdrady, owe lichwiarfkie umo- 
wy, оче fprofńe obcowańiia, owe zażdrości y 
gnicwy, żadnyni powierzchownym znakiem 
nie wydane, owe fefca wyniofłości, owe nic- 
fzéżère' fpowiedzi, owe Judafżowfkie Ciała Je-| 
ziifowegó pożywania; apźrieł oculos: Obaczy | 
to nędznik; y nie będzie бе mógł temu wym 
dzisrować; radby o tym zapomniał, ale fame 
grzechy wdzierać бе do parnięci będą. А td [е 
ttoiakim dzieie fpofobem. 

Naypierwey: pokażą бе grzefznikowi grże- 
shy iego tak, iak w famey rzeczy były; niej 
tak; isk оп 0 nich rozitmiaf: tauri pingues ob- 
federtnt me mówi Prorok: (Pf 21. v. 33.) grze- 
chy mole wzięły na fiebie pofiać Буко, у 
etoczyły mnie. Gdy ludzie żyią, wiele cig- 

ic 
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fzkich grzechów za bagatele maią; obmowa 
to bagatela, pofądzanie w cięfzkiey: rzeczy Ба- 
gatela, myśl fzpetna 2 upodobaniem dobro- 
wolnym momentem przemiiaiąca bagatela, 
świadczenie бе Bogiem na potwierdzenie fal- 
fzu bagatela, wrażenie fig na urząd jaki z prze« 
fzkódą godnieyfzego у pożytecznieyfzego ba- 
gatela, wygranie fprawy przez wykręt pra- 
wny bagatela; że innych podobnych grze- 
chów nie wfpomnę, za nic ie fobie ludzie ży» 
jący maig, ani бе ich fpowiadaią. Aż gdy 
przyidzie umierać, ów w rozwiozłym mnie= 
maniu prolzek, pokaże йе górą; fowko, które 
ptalzkiem wyleciało, zamieni fię w wołu: tate 
yi obfederumt me. Pocznie fig dziwować ng- 
dznik: zkądże to te góry! Nie dziwuy fię: ng- 
dzniku , takieć zawłze były, tylko twoie fu- 
mnienie ślepe nie chciało tak na nie patrzyć, iak 
by należało. 

Powtore: grzechy nie tylko pokażą fię prze 
fznikowi umierać maiącemu takiemi, iakiemi 
w fobie były, ale go iefzcze wfkroś przeymą. 
Mówi Pifmo: napełnione kości żego grzechami 
będą: y grzechy w prochach śmiertelnych ра 
z nim Będą. A możefa być więkfze: przejęcie 
jak to, króre do kości przenika у iak to, które 
fię w prochy ślniertelne wpaia? Ale pytacie: ta 
wikró$ przejęcie przefznika na слуш to nale- 
ży? Na tym naymiifi moi ; że 'grzelzaik blifki 
śnierci, te wfzyftkie grzechy, któte na różnych 

Ys mieye 
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mieyfcach, różnych czasów, z różnemi ofoba- 
mi, w różnych okolicznościach popełniał; o | kich Д 


ga, Oto 


których! rozumiał, że iak rzeka, 2 czafami, о- Ро 
fobatni, okolicznościami przepłynęły; obaczy іе mu smi 
fobie przytomne, przytomne w ciele , przy- || tylko v 


tomne w dufzy; w oczach fłaną wfzyfikie lu- niego, 
bieżne у zazdrofne fpoyrzenia; w ufzach ro- || kiola 


„zmowy. nieforemne, pieśni fprofne, obmowy || m [ро 


#асһапе; w uściech obelgi, kalumnie, rozkazy, || wiekai 
namowy do złego; w ręku dotykania y krzy- | mchor 
wdy; w fercu chuci nieporządne; w rozu- | cus far 
mie úknowanja zdradliwe, w woli zemfły,| groma 
w pamięci przypominanie fobie niegodziwe || tuie fp 
iiłych rzeczy, y ztąd powtórzone w przefzłych| | ауе; 
grzechach upodobanie ; -ani iakokolwiek te| | kuy, р 
grzechy człowieką przeymą, ale pokażą бе w|| migi u 
nim wkorzenione, do pozbycia trudne; iak o-l | ney lej 
tok zamknięty w kości trudno wywabić, tak) | fi pok 
w ten czas do. wykorzenienia trudne бе zda-| | wk 
dzą grzechy: о/а ejus implebumtur vitiis. (Job| | tn ca 
20:v.u.) Dziwować Пе będzie blifki śmiercij буа 
grzefznik, myśląc fobie: któż te grzechy пај | m w 
tak odległych mieyfcach,' w tak dawnych cza-| | dobie 
fach, iuż od kilkunafu, od kilkudziefiąt lat, z kiim r 
ofobami umarłemi popełniane, teraz we mniej | t19 
wlzyfikie zgromadził? rozumiałem, Зе гоз-{ | Фф 
{урке pofzły: cogitationes difipatæ funt. (Fok | йш 
17. v. u.) A oto widzęje, owfzem czuję w fo-| | foie 
bie zebrane, zgromadzone razem? Nię dziwny) | 
бе nędzniku: wyrzuciłeś z ferca twojęgo Bo-| 1ш, 
5а» 
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ga, otoż бе ferce twoie łożyfkiem finto wfzel- 
kich zbsodni. 

Potrzecie: pokażą fię grzefznikowi blifkie- 
mu śmierci grzechy iego zebrane; nie żeby fię 
tylko widzieć dały, ale hurmem rzucą fię na 
niego, aby go zabiły, 5. Chryzológ Dokror Ko- 
ścioła pyta: степи to, gdy бе grzelznik gouie 
na fpowiedź, w ten czas grzechy popełniene 
uciekaią z pamięci iego 2 gdy zaś Śtniertelnie 
zachoruie, у fłanie Пе blifkim zgonu, w ten 
czas fame (е pokazuią, у nie iakokolw.ek, ale 
gromadnie? y odpowiada: gdy grzefznik gn- 
tuie fpowiedź, w ten czas fzuka grzecł Ów na 
zabicie; bo chce ie zabiiać przez Sakrament po- 


kuty, przeto Ше grzechy Kryią, choważ:, 2 pa- 
mięci uciekaią. Gdy zaś człowie5 па $ iertel- 


ney leży pościeli, w ten стаз grzechy iaw nie 
бе pokaznią, aby śmielęy na grzelzaiką uderzy: 
ły, w kupę һе zbieraią. Czemu? boone go w 
ten czas chęą zabiiać. A chociaż tą przyczyna 
Оуса $. zdaie йе być. dowsipną, iednak iet o- 
raz wielce gruntowną: bo Йе na mocnym po- 
dobieńftwie Pifma załądzać może. 2 grzelzni- 
kiem nie daleko zgonnym to fię wlasnie dziele, 
so, z Sennacherybeim Królem. Długo za, gree- 
chy fwoie bez karania zoflawał, uizedł wolna 
od owey plagi, którą Anielfka reka całe woy- 
{но iega trupem połażyła; przyfzedł do, ziemi 
Райа fwoiego, aż ; ly fig tam gełpięcznym 
fądzi, tynowie właśni okrutną гуш! w fzy 
gMO- 
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zmowę, uderzyli па Оуса, niezwyczaynym 
Oycobóyłl wa przykładem życie mu odebrali: 
filii ejus percufferunt eum gladio. (4. Reg: 19. 
0.37.) Tak бе wlasnie z grzefznikiem bli- 
fkim śmierci dzieje: wiele mu uchocziło w 
życiu, Вор go nie karał, z геро у z tego tre- 
funku nipnarufzenie wyfzedł, acz inni fzwan- 
kowali; mniemał: że таге befpieczny; aż 
gdy бе па śmiertelne położył łóżko, w ten czas 
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ynowie iego, 
rozum był Оусет, а wola grzechów matką; 
peperit iniquitatem. ) Synowie mówię iego, 
rzechy iego, uczyniwlzy między fobą nieiaki 
fpifek w buntowńiczey kupie, uderzą na oyca 
fwoiego, aby go zabili. Jakie go w ten czas 
odziwienie ogarnie ? Juliufz Cefarz, gdy prócz 
innych fyn przyfpofobiony zabiiał go, rzekł z 
odziwieniein wielkim: Æt tu Brute contra 
me? Y ty Brutufie przeciwko mnie? że od in- 
nych ginę, nie dziwuię Пе; ale że ой ciebie 
fyna ranę odbieram, od podziwienia fię poiąć 
nie mcgę. Так бе pewne odezwie grzefznik 
utnieraigcy do grzechów fwoich : fynowie 
moi, potom(two moie, grzechy moie, które ia 
urodziłem z rofkofzney woli, które wycho- 
wałem, wykarmiłem, w rofkofżach, zbytkach, 
łożach; wy mię to zabiiać będziecie? mnie za- 
biiacie Оуса wafzego ? Nie dziwny бе, nie 
dziwuy grzefzniku; taċ to ief (prawiedliwa 
kara, na kt Seas zafłużył. Fiki ejus рекгщ иш 
сит айд. 'Qtoż 


grzechy iego, (Боје zrodził ; ' 


П 
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Otóż паўті moi, macie drugiey części ia- 
wną przyczynę, dla czego grzefznik, którego ia 
dzifiay przed oczy wafze wyfławiłem па po- 
ścieli śmiertelney złożonego, dla czego on ma 
twarzy fwoiey. podziguienie jakieś pokazuie! 
widzi on oczyma dulzy wielką mnogość grze- 
chów (woich, а te fig mu inaczey pokaznią, 
nie tak, iak fobie imaginował przed tym, аге 
wfzyfikie бе do dufzy iego gromadzą, a te o 
zgubie iego zamyślaią; 2 takiey niefpodzianey 
rzeczy, wzbudzone w fercu podziwienie na 
twarzy бе iego widzieć daie, Аһ! аһ! któż 
nie zawoła z РЃаіанйа: (Pf: 33.0.22.) mors 
peccatorum рет. Jeżeli fig tie mylę, zdaie 
mi бе; że ftyfzę mówiących was do mnie: Ka- 


planie, иво Boży; profiemy cię, zmiłay бе nad 


tym nędznym, ratiiy 90, W {mutku pociefz, w 
podziwieniti ufpokóy, przygotuy go na śmierć. 
Со! co! pizygotuy go na śmierć ?.być to nie 
może; profzę was nie obowiązuycie mię do te- 
go, żaduj miarą tego nie uczynię; ten grze- 
fznik ieft ieden ztych, którzy maią dia 2еу 
woli fsjoiey. w grzechach fwoich umierać; 
choćbym pracował, у nadpracował , wizyfł- 
kim pogardzi, dareimnaby była fatyga mola, a 
mówi Piftho: gdźie nie mafz jłuchu, tám mieth 
sie będzie mowy. Niech zginie, ktory chee ko- 
niecznie ginąć, gdyby ginąć піесіисіаї, całym 
fórcem ratowałbym go. Zebym iednak prożbę 
wafzą iakokolwiek ukonteńtował; z przyczyny 
tego 
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tego niefzczęśliwego grzefznika, ku pożytko- 
wi wafzemu, gdy on pożytkować nie może , 
niektóre zofławię napomnienia. 

Napominam was naypierwey, fłowy Pa- 
wła: (Colof:3. и. 2.) Co wzgórę іе], miłuycie, 
tego fzukaycie; a tym dobrem ieft fam Pan 
Bóg nafz. Dobra doczefne, ktore teraz macie, 
wlzyfłkie miną; przeminie uroda ciała, która 


was kontentuie; przeminą chuci wafze, które” 


wzaiem w fercach wafzych goreią; przeminą 
rofkofzy ciała, któremi fię nalycić nie możecie; 
przeminą pieniądze, fortuny , fprzęty wafze, 
przeminie wfzyfłko, Bóg nie przeminie; biada 
wam, ieżeli go nie fzukacie? kto nie fzuka 
Boga, ten wfzyftko fwoie у fiebie gubi. 
Napomibam was powtóre łowy Plalmifty: 
(Pfut: б. v.u.) ieźli wam przybędzie maiętno- 
fci, mie przykładaycie/% Jerca do nich, w które 
z łafki Bożey opływacie; bo ieżeli йе do nich 
ferdecznie przywiążecie, cięfzko wam zapewne 
będzie przy śmierci od nich fig dzielić, dzielić 
niefpodzianie , dzielić powfzechnie , dzielić 
gwałtownie. Do tego końca życzę wam, by- 


ście сте о myśl do nieba podnolili, y *ćwiczyli fig | 


w Aktach pragnienia iak nayprędizego widzenia 
twarzy Bofkiey. 

Napominain was potrzecie Rowy Ewange- 
Ficzneni: Sgdźcie (отус fiebie; ieżeli macie 
grzech na fiunnieniu nie wyznany iefzcze, po- 
wiedzcie go nieodwłócznie na fpowiedzi, be 
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ledwie nie RaZ ieft za to potępionych 
Ckhrześcian, że oni albo dla муйи, albo dla bo- 
jaźni, albo dla lenifi wa grzechów бе fwoich 
nie (powiadali. Nie pochlk .buycie fobie, ale 
furowy rachunek czyńcie fumnienia wałzego, 
bo icżeli grzechom pótłażacie, te grzechy w 
а Пе wam; a pokażą 
а О јак 
ч zawód! © jak fzkadliwa trucizna! o iak 
trudna obrona! Przyimicie te пау ЇЙ moi na- 


-dzine dni -$ 
godzinę SMIETCI, р 


wielkiemi, przenika zabilalącemi. 


ceni, 


pomnaienia odemnie, fzCzerze fobie z wami po- 
czynem, bo całym tercem kocham dulze wa- 
fzę; przyimiycie tyin cza fem , Niedzieli zaś 
(dali Róż) przyłzłey, znowu nielgcz; 
grzefznika na śmiertelney pościeli złożonego 
nawiedzitmy; wy znowu тг będziecie na 
odmiany twarzy iego, a ia wam znowu. w 
fercu jego zamknięty fekret ku pożytkowi 
zbawienia wafzego wytłumaczę, Amen. 


е эз 


KAZ ANIE 


Na Niedziel ele 2. Adwentu 
Wyftawia grzefznika Śmiertelnie ТҮК 
iącego, у drugą konaiącego {erca iego 
taiemnicę wyiawia. 


Quid exiflis videre? hominem тофиг vefi- 
жнт? 
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tum? Ессе qui molibus vefiuntur, in domi- 
bus regum funt. Matth: u. 

X Z Daie mi Пе, Że Chryfus przedfięwzięcie 

+. p tych Катай moich Adwentowych, z 

(U krórym ia przed wami przefzłey Nie- 

dzieli wydałem бе, pochwała; gdy dziliay, kie- 

dyście wy przyfzli do Kościoła, kiedym ia 


wfzedł na Amborg; fain nas pyta w Ewar-- 
gelii fwoiey: quid exiflis videre? Cożeście to | 


przyfzli widzieć? podobno człowieka, który 
бе miękkiemi fzaty przyodziewał? we wízyft- 
kim godziwie y niegodziwie ciału dogadzał? 
człowieka, któregoście Niedzieli przefzłey na- 
wiedzali? nie mafz go tu, idźcie do pałacu, 
gdzieście przedtym byli, tam go znaydziecie 
na łóżku śmiertelnym leżącego: in domibus re- 
gum funt, Więc naynilfi ffachacze moi tym 
ja chętniey do fpraswowania przedfiewzięcia 
moiego póydę, im więkfzy mam pochop z 
fów Jezufowych daiących mi nieiakie po- 


twierdzenie. Znowu na was zawołam: ze/fpi- | 


cite, EF levate capita vefira. Согиусіе oczy у 
głowy, oboyga tego potrzeba; nieodwłocznie 
pódźmy tam, gdzieśmy byli, pódzmy до ра- 
łacu, gdzie ów niefzczęśliwy piekła fkarb ieft 
złożony: Йамту Пе кога imaginacyą przy 
łbżku na śmiertelney pościeli leżącego grze- 
fznika; wy да twarz jego patrzyć, a w niey 
odunia- 
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edmiany uważać będziecie, ia zaś na podobień- 
fiwo lekarza, który z powierzchownych zna» 
ków, na chorym ciele wydanych dochodzi, ca 
йе f(zkodliwego zdrowiu wewnątrz dzieie: 2 
tych odmian, fkrytych w fercu grzefznika na 
ten czas mianych taiemnic dochodzić , a te w 
zupełney fzczerości, ky pożytkowi zbawienia 
wafzego wyiawiać będę. Ale cóż obaczemy? 
cóż obiawiemy? Niedzieli przefzłey widzie- 
liśmy twarz grzefznka do fmutku у podzi- 
wienia ułożoną, Smucił Пе, bo poznawał, żę 
fię mu w krótce potrzeba będzie oddzielić od 
wizelkiego dobra doczefnego; dziwował бе, 
bo nad fpodziewanie iego pokazała mu бе 
wielka mnogość grzechów iego, na które on 
zdrów żŻyiąc, żadnego baczenia nie miał. А 
dzifiay со obaczemy? Co obiawiemy? Ale na 
со te pytania; па wam moi Chrześcianie; pa- 
trzcie, uważaycię, na wam odmianę nową; 
Twarz grzelznika, przy ktorego fłoiemy 10- 
и, boiażń iakąś pokazuie, włofy рох аја, 
jagody blednieią, oczy w tę у w tę fironę t- 
ciekaią, zęby dzwonią, a przy tym ufla, ferde- 
czne a częlłe wydaią z fiebie ięczenia: Que 
nova fe facies rerum, que [тена revolvit? COŻ 
to w tym za tajemnica? wafza rzecz naymilfi 
mei patrzyć, moja rzecz ten widok przez wy- 
iawienie wnętrznego w grztfzniku układu» 
wam wytłumaczyć, 

Naypierwey wam powiem: dla czego te 
ой 
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on ięczy; y to będzie Część I. Kazania. 
Potym wytłumaczę: dla czego fię boi; y 

to będzie Część П. Kazania. Ad M.D.G. 


Część I 
ZĘŚC 1. 
Awid wziąwfzy na fiebie ofobę grzefzni. 
ka blifkiego śmierci, mówi: circumdede- 
уши me do.brer mortis: E? pericula inferni in- 


otnerunt ma (Pfal: ną. v.3.) Boleści śmiertel- * 
т t 2'7 


ne ogarnęły mię; niebefpieczeńftwa piekielne 
znalazły mię. Ani roztunieycie, żeby to Dawid 
mówił bez fłufznego fundamentu z fzczerey 
tylko iimagilacyi; był оп bardzo obiaśniony 
od Pana Boga, przeto mutiał iaśnie y niepo- 
chybnie wiedzieć, co fię z grzefznikiem bli- 
fkim śmierci dziele; dopietoż ofobę jego prze- 
jąselzy na Пере, toż famo opowiedzieć, Tak 
iefł, wiedziśł y powiedział; pówiedział zaś: że 
grzelznik biifki smierci ciężkie boleści cierpi, у 
że niebefpieczeńfłwa piekielne przed fobą wi- 
dzi, boleści śmiertelne fą przyczyną w nim fer- 
decznego ięczenia, niebelpieczeńftwa piekielne 
{з przyczyną w nim boiaźni. Na tym ia uko- 
tonowanegó Proroka zdaniu ufundowany, 
przedlięwziętą dziĥay poczynam mowę. Nay- 
ріегусу imi trzeba pokażać; że boleści; ktore 
grzelznk blifki śmierci ponofi, niezriośnie go 
trapią, у do nieutrzymańiego przynaglaią ię: 
szenia, 
Ac 
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Ж. Acz różne złe, które бе: tylko człowiekn- 
Y | wi Żyiącemu trafić może, iefł wielce dzielne do 
zadania Йгаріепіа fercu iego, mówię jednak z 
| S. Grzegorzem Papieżem: mic czżowieka bar= 
dziey nie trapi, iek choroba, a ta ieftcze fmier- 
епп. Suacić fortunę, honor, dzia:ki, prawda: 
+ | że bardzo boli, ale mieć fzkodę na zdrowiu, to | f 
lt- bardziey powinno boleć. Wiecie (nie wąrpię) | I EN 
| 
| 


i- | hifioryą Joba Sw: gdy go Bóg iako dobrego 
el- | chwalił, czart rzekł: fuży ci Boże! bo z ł:fki 
ne | госу we wizyfiko dobro opływa; pozwól 


а | 
id | mi ieno, bym go шгар, dopiero obaczyfz w ҮГИ | 
ey | ten czas fiateczność i jego w cnocie. Pozwoł ИИ | 
ny f 


0- | wia y życia iego nie tykać, pofzło zatym, że | 
lk | ezart na fortunie, na dziatkach, na przyiaźnvch jj 
2. | Joba znifzczył; ale gdy go tym nie zwycię- ШО 
ak tyl, znowu u Boga nafłaie: by miał pozwole- li 

że | nie trapić Joba na zdrowiu; mówil: człowiek Н! JĄ 
gotów wfzyfłko łożyć dla zdrowia у życia ЁШ 


Bóg czartu na wfżyftkim Joba trapić, ale zdro» ҮШ 
үү 
| 
| 
| 


fwoiego, gdy go na tym utrapię, obaczyfz Bo- | | | | 
| Że: Телец оп zniecierpliwości nie będzie cię | ШЕ 
пе | bluźnił Pozwolił Bóg, prawda; у tym zama- | | U li 
х0; chem nic nie Hd стагі 2 Jobem Swiętym, |. Io 


ty, | Ale Grzegorż wfpomniony wielką do moiey | ШИ 
ay- | rzeczy ztąd uczynił uwagę: że ze wfzyfikich IM 
ге | rzeczy człowiekowi Kółefeyche, nayboleśni: у= | 


| | 
go | fza hufi być choroba, częścią dla tego: że Róg үү! 
К f i 
ię | mie pozwolił czartu, zaraz z początku, chorobą 
WIR f 
| L doświad- I | 
| 


X. Bolfama Przygod: Тот УТ. 


m0 ddwent IV. 
doświadczać Joba, ale raczey innym utrapie- | mi przy 
niem, niejako po niżlzych itopniach idąc da maced i 
wyżlzego; częścią dla tego, że (ат czart cho- y przyk 
гое nayfkutecznieyfzym do zruynowania cier- kramient 
pliwości rozumiał być taraneln; częścią dla tee | od f 
go: że inne trapiące przypadki lą zewnętrzne- | póki bl 
mi człow.ekowi , choroba zaś іе utrapieniem | (тетш 
w cow eku mięfzkalącym; inne przypadki ciało naf 
człowieka trapią dotkliwością; y tak. pogorzels.| wpadnie 
ca nie pali ogień, ale tylko dotkliwość z ognia |ukoweg 
wrodzona; zaś choroba trapi człowieka przea | lik on b 
fiebie famę, przez boleść ciału iego zadaną fi; od fi 
zwłalzcza owa choroba śmierteln, która са0- z m 
wieka dręczy aż do rozdziała dulzy z cialem. уйй) 

Wfzaże naymilfi Chrześcianie moi, ta bo- PR 
łeść z śŚmierrelney choroby pochodząca еб | ein 
олут ludziom  umieraiącym pofpolita. || go ceh 
Gizelznik umieraiący nad ianych iet w tym |zvohl d 
nayaiefzczęśliwfzy, że mu śmiertelna chorobz || үн бо 
jefzcze ofobliw(ze zadaie boleści; a to fię dzie- f ich, bz 
ie z dwóch przyczyn: pier wíza, że gczetznicy || wadło c 
nie Їз do żadnych przykrości przyuczeni; drew- hi fie фу 

4, że te boleści, które przy śmierci ponofzą, j 
cale im lą niepożyteczne. Grzelznicy polpolie 
cie ciało fwoie kochaią, całe ich ftaranie па wi grz 
tym zależy, aby iak naywięcey wygód у го. и 
fkofzy ciału fwemu czynili, a ad wlzelkiey goff doia, , 
przykrości zachowali, Zimna nie znolzą, ора % 
Aneczny różnemi chłodnikami przytępiaią, 2) Joe, z 


poftów przykazanych wyłainuią lig zimyślone: (egala; 
mi 
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ple. | mi przyczynami; dyfcypliny, włofiennicy, ka= 
dof raceny nie znaią; gdy im Kapłan co trudnego 
cho. | у przykrego ciału ісі naznaczy za pokutę Sas 
cer. | kramentalną , dopóty od Kościoła do Kościa= 
te. | 1а, ой fpowiadalnicy do fpowiadalnicy chodzą, 
zne- | poki łafkawego na fiebie Xiędza nie znaydą. 
jem | Czemuż? bo mówią: za wielka to pokuta ną 
adki | ciało nafze delikatne. Daymyfz, że który z nich 
те} wpadnie w boleści śimiertelney . choroby nie 
znia | takowego przedtym nie doświadczywfzy, о 
стел |iak on boleie, iak uważa, nad zwyczaynie czu- 
ną; |ie, od fiebie prawie odchodzi; czemu? bo naa 
zlo. | gle z miękkich rofkofzy na śmiertelną katulzę 
lem. | pofzedł. 

bo Mamy tey rzeczy przykład w Antyochu 
пе grzefznym Królu; ten iak tylko poftrzegł, że 
ita. {go cięfzkie opanowały bóle , ięczeć począł, 
tym| zwołał do łóżka naywiernieyfzych przyiaciół, 
robt| y tak do nich mówił: uchodzi {еп z oczu mo- 
sie. |ich, bez przefłanku Пе trapię, ferce we mnie 
nicyjupadło od wielkiego frafunku, gdziekolwiek 
deu- йе obrócę, żadnego (poczynku nie znayduię; о 
ofząjłakie na mnie biią fale! Так mówił niegdyś 
рої. | (епу wielki grzefznik; podobneini iemu będą 
e nsjimni grzefznicy, gdy ich choroba na śmiertel. 
г rofna rzuci pościel. Nic Пе im w ten czas nie po- 
„ygojdoba; co Пе przedtym podobało; godzina 
|ypaljdniem, a noc będzie Йе zdawała rokiem; po- 
ją, qściel, acz z puchów łabędzich, będzie ich do- 
lone4 legała ; chodzenie ufuguiących, acz oftróżne у 
mi 4a i #- 
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ciche, nieznośnym fłanie fię im uprzykrze- 


niem; wdzięczny promień Rońca do okna po- | 


koiu, gdzie leżą, zaglądaiący, za fztylet na oczy 
fwoie poczytią. Coż mówić o fiękaniach, 
jęczeniach, wołaniach ? ato wizyfłko pocho- 
dzić bydzie ztąd: że przyuczeni do wymyśl- 
nych, piefzczonych wygó j, nie będą mogli te- 


go ponofić, co Bóg na nich przykrego: dopu- | 
ści. O nędznicy! w rofkofzach walzych nies | 


fzczęśliwi! Jak mi ieft miła myślić o Xawe- 
туш, na piafku morfkim, gdy fale hałafuią. gdy 
foice pali, gdy wiatry natarczywe zewfząd 
przelatuią, fpokoynie konaiącym. Cóż gdy ra 
diniertelna choroba zbliżać бе będzie do ro- 
adziału dufzy z ciałem? о iak bolefną w ten 
czas w grzefzniku fprawi czułość! Gdy fię na. 
przykład delikacie w palec zatniefz, iak bole- 
ielz! chociafz te drobne rozdzielone cząfiki 
zroinąć fig mogą lacno. Gdy komu ucinaią re- 
kę, iak boleie ale te rozdziały fą fzczegulne, 
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| ciec laf 


cieniem Їз względem podzielenia powfzechnew | 


go, którym diç cała Чыда od całego ciała y 
wizelkich części odrywa, 

Swobodnicy, Jubieżnicy со na to? iak wy 
te boleści zniefiecie, którzy па poniewo!ne 
fzpilki zakłócie zęby ścinacie? Jeżeli jednak co, 
tedy naybardziey to wam śmiertelną boleść 
ociąży|, ze te boleści , które nieznośne przy 


śmierci wafzey będziecie mieli, Бела wam 


niepożyteczne y daremne. Grzefznik chory, | 


prze- 
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przeświadczony fumnieniem fwoim о różne 
grzechy, nie może fobie inaczey śiniertelney 
tłumaczyć choroby, tylko iak za zen'fłę Boe 
а. Та iet różnica między śmiertelną chorobą 
fprawiedliwego, у chorobą grzelznika, iaka Ьу» 


ła między utrapieniem dopufzczonym na Ї2га»_ 


elitów, у. między utrapieniem dopufzczonym 
na Egipcyanów. Mówi Pifmo: (Sap: u. v.u. ) 
hos quidem tanquam. pater monens probófli: ile 
los autem tanquam durus rex interrogans соь 
demnafii. Boże! lud Izraelfki karałeś iak О» 
ciec łafkawy, a Faraona у Egipcyan iego karże 
leś iak Sędzia zagniewany. 

Prawda: człowiek fprawiedliwy wielce ciers 
pi w śmiertelney chorobie, ale przez to chce gó 
Bóg uwolnić od так czyfcow ych, ale chce mu 
za to w niebie więkfzą dać chwałę, ale chce: 
aby przez te bóle dufzę fwoią urodził niebu. 
Grzelznik zaś na śmiertelney złożony pościeli 
cierpi wiele, ale Bbg-przeto karze go, ale Bóg 
chce, ażeby оп za grzechy, w których trwa 
uparcie, у na tym у na tamtym świecie ciere 
pial; chce, żeby bolał iak Matka, która wybo- 
lawfzy, nieżywe dziecię urodzi; tak żeby оп 
boleiąc, п eżywą dufzę fwoie, bo łafki poświę: 


daiącey nie maiącą, wydał na tamten świat;- 


zgoła, żeby, bolał bez żadnego pożytku. Z tey, 
przyczyny domniewam fię; (mówi Swięty 
Augufiyn) że grzelznik boleiący na $miertel. 
ney pościeli wcześnie poczyna pierwize do» 
23 świad- 
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świadczenie, czyli nieiaki nowicyat piekielny, | 
Męki piekielne te trzy włafności maią: fą ро.) 
włzechnemi, Їз ufławicznemi, {8 niepożyte- 
cznemi. Powfzechnemi: bo wizelkie zamyka- 
ją w fobie; ufławicznemi: bo Пе nigdy nie 
fkończą; niepożytecznemi: bo Бе przez niej 
cżłowiek wypłacić nie może, Ого? podobniu: | 
fieńkie grzefznika na łóżku śmiertelnym zło»| 
Żonego boleści. Powfzechne: bo mu һе zdaie ,| 
jakby on wlzyfłko cierpiał, y nic iuż gorfzego| 
cierpieć nie może; ufławiczne: bo mu fig ie-| 
den dzień, iedna noc, iedna godzina, ы 
fcią zdaie; niepożyteczne: bo poniewolne, boie- 
fzcze w grzechu śmiertelnym ponofzone,żadney | 
wagi, zafługi, nagrody, mieć nie mogą. О iak 
niefzczęśliwy ftan umieraiącego grzefznika! OJ 
iakby był fzczęśliwy, gdyby суйе fumnienie| 
maiąc ponofił te boleści; byłby Męczennikiem| 
milości, обага Dobroci Bofkiey ; a że cierpi w| 
grzechu, ieft celem zemfty Pana Boga, іе ftu- { 
93 gniewu, który iuż wziął zadatek na nie-| 
wolą piekielną. | 

№2 wam naymilfi Chrześcianie moi, przy- 
czynę taiemną , czemu to ten grzefznik, które- 
goia przez ten Adwent oczom wafzym wy- 
fiawiam, dzifiay z głębokiego ięczy ferca? Бо-| 
leie on na całym ciele, iako już w krótce ma-| 
iącym бе dzielić od dnfzy; boleie natężenie, 
jako ten, który żadney przedtym nie doświad- 
szył przykrości, ani znał dobrowolnego umar- 
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wienia, ale raczey przyuczył бе do wfzelakich 
tak godziwych iak niegodziwych rofkofzy ; 
boleie bez żadnego pożytku, bo ani przez tę 
boleść przebłaga Boga, poniew aż ieft aktual- 
nie w grzechach; eni za grzechy uczyni zadoe 
fyć, bo komu grzech nie odpufzczony, temu nie 
może być odpufzczona kara; przeto nie mo» 
gac w fercu fwoim takiey gwałtowności u- 
trzymać, niefzczęśliwe 2 пй fsvoich wytrąca 
jęczenia. O ciebie nędznego człowieka! o cie- 
bie czartowfkiego: męczennika! O ciebie cier- 
piaca befłyą! beflya w ogień rzucona, choć 
fig pali, choć ryczy, żadnego ztąd nie одпой 
pożytku. Так, tak, naymilf moi! będzie przy 
śmierci temu, który niechce boleć za grzechy 
w życiu! niechciał boleć przez żal za grzechy 
na dufzy, boleie y będzie bolał na ciele y na 


dulzy. 
Część II. 


Ofzedłfzy taiemnicy ięczenia, fpytać nam 

iefzcze potrzeba: czego fię ten grzefznik 
w oczach nafzych na łóżku śmiertelnym zło- 
żony lęka? Profzę was, przypomniycie fobie 
fowa Dawida w ofobie grzefznika blifkiego 
śmierci rzeczone, a wyżey wfpomnione ode- 
mnie: pericula inferni invenerunt me, niebe- 
fpiecze!ftwa piekła znalazły mię. Smierć wzię- 
ta za fame rozłączenie dufzy z ciałem (iak 
mówią SS. Ambroży y Bernard) chociafz іе 

1, 4 bole- 
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bolefna, iednakowoż nie ief ftrafzna, у wielu) wii p 
przyczyn może być pożądana; ale śmierć wzię.| КШ 
ta z okolicznościami, które z nią towarzyfzą, niego. p 
lub po niey nafłępnią, tak iet firafzna, że nie a pickle 
nad nią firafznieyfzego nie malz: omwium hor- | fych z 
ribilium horribilijimun, "Га zaś okoliczność, | nuon 
iakom uważał, zdaie mi fię w Chry(łufie Pa. || ші je 
ne być troiaka: Pierwfza, iafne poznanie | adn 
Prawd Wiary S.. w życiu mało uważanych, ba|| mogę I 
podobno wyśmianych; druga, pewność піеіака nony 
o nafłępuiącym,potępieniu z poznania grzechów || шї gi 
włalnych urodzona; trzecia, ślepe mniemanie || viedni! 
оп edofłatku (pofobu tak'ego, którymby Пе z үй 
n ebefpieczeńlłwa przytomnego ratować mo- || ra pra 
żna. Gdy бе te trzy rzeczy razem znidą, піе» || ш! 
podobna wymówić: iaką boiażnią przerażą || łe! iak 
ferce grzefznika umieraiącego. Міс zaś pe- [| iiiz 
w nieyfzego, iak, że fię te okoliczności роЃро- уф 
licie przy śmierci grzefznika (chodzą. bęłów 

Naypierwey, poznaje on rzeczywiście рга» || шер 
жг nauki E wangeliczney, którą przedtym za || бш 
nic poczytał, Mówi S. Doroteufz: gdy dufza || fce 
је ścisle fpoiona z ciałem, o famych tylko | шу 
potrzebach, wygodach, rofkolzach ciała mya fal 


sli; ale gdy бе iey z ciałem rozłączać przys |] аха 
chodzi, poczyna być niejako fzczerym due | M 


chem, a tak owe myśli cielefne porzuca, y do | к 
duchownych fobie przyzwoitych bierze, Бе: || оа, 
któremi ob'aśniona, niewcześnie z owemi || b ( 

$ a R ° ; | 
wyznaie rozpulinikami: ergo erravimus, wigo wyk 
te 
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te ia pobłądziłam! Powiadano mi kiedyś o 
frafznym lądzie Bofkin; аһ iużci prawie na 
miego patrzę! i l! Powiadano mi 


Ы! 
ci 


go czwę! 
e pickle; ah iużci mię dym ogniów wiekui- 
ftych zalatuie, a za pórg ›ігіпу podobno weń 
rzucona będę! Mówiono mi o wieczności; ah 
jużci iey początek widzę, ale końca doyrzeć 
żadną żywą miarą nie mogę: patrzę iak 
mogę naydaley, ale w tey dalekości niefkoń- 
azonych wieków; wzrok móy tępicie, y ro- 
zum ginie! nie wierzyłam Kaznodzielom, Spo- 
wiednikom, ludziom duchownym, zdrową 
przefirogę czyniącym; widzę, y wyznaię te- 
raz prawdę, nad rozumem moim nieprzeko- 
nanie tryumfuiącą: ergo erravimus. Móy Во. 
Że! iaka w ten czas grzelznika przeymie bo- 
iażń z nagłego a iafnego poznania pra wd wie- 
sznych wynikałąca? Pomyśl fobie lękliwa bia- 
łogłowo, gdyby ci w ofobności zoftaiącey по. 
ene pokazało fię firafzydło, z trętwiałabyś od 
boiaźni; a oto grzelznikowi w ofobności zo- 
fłaiącemu (bo iuż бе od wfzyłtkich oddala) 
przy zmroku śmiertelnym całe ze włzyfikiemi 
firafzydłami fwoiemi pokazuie Пе w żywey 
uwadze piekło, iakże йе Jękać nie ma? 
Mnieyby iednak moim zdaniem ta była 
boiażń, choćby Пе grzelznikowi pokazywałe 
piekło. gdyby wiedział, że nie dla niego ta zgu- 
ba. Gdy widziemy ćwiertowanie lub w koło 
wplatanie człowieka, lękamy йе nieiako, timor 
ad 
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ad ответ; iednak ta boiażń nie ieft bardzo na 
nas dzielna, Бо kara; cudza nie rałza. Ależ be 
grzefznik utniersiący widzi piekło nagotowane 
dla fiebie, у mówi w (егеси: oto cię ta prze 
pasé wkrótce pochłonie! oto wto morze nie 
ogarnioney wieczności wkrótce rzucony bę- 
dziefz ! otóż iuż miecz fprzwiedliwości Bo- 
fkiey wyniefiony na kark (ж бу! ani tey my- 
śli żadną miarą ódiąć Пе może, bo mu fłanęły 
w żywey pamięci wlzyftkie grzechy ; iakoście 
na przefzłym fłyfzeli Kazaniu; fłangły z ifietą 
taką, iskiemi w fobie były; fiangły z okoli- 
eżnościami, flanęły z liczbą na co fię przed 
tym żadnego nie miało względu. Wie on bar- 
dzo dobrze, $ wyznaie , że ie. popełniał; nie 
wie, у ow fzem wie, że nie а mu odpufzczo- 
пё; bo Пе nie fpowiadał, albo byle zbyć bez 
żadnego rachunku (powiadał Бо fpowiedzi ie: 
go były nie raz głupie, wfłydliwe, pizetó świę- 
tókradzkie ; a nie poprawił ich, bo brał roz- 
grzefzenie bez żalu, bo przedfiewzięci ia flałego 
nie miał, albo choć miał przedfiewzięcie *chrot 


nienia fię grzechów, nie chciał czynić przed. | 


fiewzięcia chronienia Пе b ifkich okażyi grze 


chowych. Jakże on nie ma mieć pewności nie | 


jakicy, że go nie chybi potępienie? 

"Tak bowiem on rozprawia fobie w ten 
ezas: O rozumie! czemu fłużyfz do zżatraty, a 
nie fłużyłeś do zbawienia? Так on, mówię, 
różprawia fobie w ten czas: kto mnieraiąc má 

grze- 
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i pi . + a . 

ne] grzechy śmiertelne, a nie zgładził ich „przez 

Ж pokutę, ten będzie potępiony; ia umieram, 

гапе 


mam grzechy cięfzkie śmiertelne, bo mię o nie 


e przeświadcza fumnienie, nie pokutowałem za 
| nie tak, iak. należy; więc niepochybnie będę 


potępiony. Móy Boże! jaką tam nawałność w 


| ferdu umieraigcym wzbudza boiażń ? Pomyśl- 


cie fobie o złoczyńcy па (65 prowadzonym, 
jak on foba wwoży? patrzy oczyma, у nie wi- 
dzi; fucha ufzyn:a, y nie fłyfzy; albo raczey 
nie rozytnie, co fłyfzy; a to Ёё dzieie dla na- 
miętności boiaźni, która mu wfzelkie zmyfy 
otniefzała, у ledwie nie odięła. Cóż dopiero, 
jak бе mufi lękać grzefznik, gdy widzi, . że 
wkrótce będzie wyprowadzony na męki iuż 
nie iakiekolwiek, dzienne naprzykład, tygo- 
dniowe, roczne, ale wieczne? їп? nie na męki 
ciała tylko, ale na mękiciała у dufzy, ate ię- 
zykiem ludzkim nie wypowiedziane, bo y ro- 
zumem nie poięte? 

Cóż rozumiecie naymilfi moi? ia fądzę, 
Żeby iefzcze у ta bołaża nie nayfrożfza na fer- 
ce blifkiego śmierci grzefznika była, aczby iuź 
nieiako miał pewność, że Będzie potępiony, 
gdyby przynaymniey pokazywał mu fig nieja- 
ki fposób, którymby fię 2 nafłępującego mógł 
uwolnić niebefpieczeńfłwa; у tak mniey fię 
lękam tych łotrów, których krwawego 20- 
chwalfiwa uchronić бе moge; ależ bo to ieft 
ofłatnie grzefznika tego niefzczęście, że leżąę 

na 
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na śmiertelney pościeli, tym mniemaniem nabił 
fobie głowę, że iuż żadnego nie ma fpolobu 
do ratowania Пе w oflatniey toni, a to {ато 
mniemanie ieft prawie: И: wą karą od Boga nań 
dopufzczoną. Nie wątpię fłuchacze moi, że 
muficie dobrze AREA tę Pilma Świętogo. hi. 
florya, gdzie Pan Bóg Ozcafzowi Prorokawi 
rozkazućć, aby ożenił Пе, nie infzą zaś brał о+ 


nę, tylko tę, która była na ten czas publiczną | 


nierządnicą: vade, fume tibi uxorem fornica- 
tionum., (Ofe. v.2.) Uczynił zadolyć woli 
Bożey Prorok, ożenił (ię z nierządnicą, troie z 
nią miał potom(lwa, pierw(ze z rozkazu Bo- 
fkiego nazwał: Jezrakci, a to dla tego, że miał 
Bóg wkrótce od 4ć Królefiwo [сае эле. Dru. 
gie także z rozkażu Bofkiego nazwał: fine mi- 
feritordia, со йе znaczy: "bez miłofierdzia | 4 
to dla tego, że Пе iuż więcey Bóg nad owym 
ludem ziniłować nie miał woli. Trzecie nazwał 
tskże ż rozkażu Bofkiego: жоп populus meus, 
nie móy lud, а со а tego, bo iuż więcey Bóg 
nie chciał być Panem ludu owego. 

Niech Aùgultyn przeciwka Faufłowi Here- 


tykowi tey 2 pif a hilloryi flownego broni | 


rozumienia, Ја na fundamencie niektó órych 
OQyców Świętych rozumiem, że ta bifłorya iefł 
prawdziwym nielzczęśliwego grzelznika wyo- 
brażeniew. Każdego naypierwey z grzelzni- 
ków Pifmo Swięte na wielu mieyfcach nazy: 
wa: nierządnym, cudzołożnikiem, у fłulznie; 
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KAÄLANIE HI 384 
bo dufza iego na Chrzeie Swiętym zaśłubiona 

Bogu, gdy fię potym na grzech odważa, eblu- 

bieńcowi fwoiemu nie dochowuie wiary, a £ 

czartem, w którym бе kochać poczyna, fer- 

deczne kala łoże. Gdy tey fprofności częfto Fg- 

dzie, z dopufzczenia Bofkiego, rodzi fig grze- 

fznikowi pierwfze potomfiwo, y nazywa fig: 

Fezrahel, Nazwiy go Jezraclem, bo w krót- 

kim czafie nawiedzać cię będę, to ief: karaģ 

cię będę, Rowa Pifma Bożego; sh! gdyby grze» 

fznik, tego czsfu choć tek bardzo krótkiego za- 

żyć umiał, pewnieby е mógł dalfzego niefzczę- 

ścia ufirzec! w kilka potym miefięcy elboli lat 

drugiemu Пе potomfłwo rodzi,aiakże go nazwaćź 

Ого: fine mifericordia, bez m'łofierdzie, bo iuź 

Bóg porznie uinykać afk (woich fxutecznych 
do zbawienia mu potrzebnych, у tak ow nę* 
dznik z grzechu w grzech co raz głębiey le- 

cieć będzie; a politowania nie będzie miał nad 
fobg, Nakoniec gdy iuż śmierci godzina przy- 
chodzi; trzecie mu (е rodzi potomftwo, a te 
zwać Пе będzie; won populus meus, "nie ief 
móy lnd; to ieft; ten grzefznik іс wygluzo- 
wany z regefiru ludu moiego, wyrzucony Z 
pocztu wybranych moich. 

Gdy бе tak fłanie, mówi Auguftyn, піс ta- 
kowego nie będzie, coby mogło grzefznika 
fkutecznie rarować. Zeby bowiem grzefznik 
w ten czas mógł być fkutecznie poratowanym, 
wzeba naypierwey ва to czafu, trzeba fpofo- 

bności 
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bności. zdrowia, trżeba łafki, trzeba chwycenia 
йе łafki. Nic z tego nie będzie, nie będzie cza. 


gyl? 
юй 


fu., bo їй? śmierć za gardło chwyta. Tempus || ҮШ! 


modicum, czas krótki; gdy był czas„nie chciała 
бе ratować билу, gdy ratować potrzeba duż 


fzę, czafu.nie malz, mowa. Augulłyna. Niel | vk 


malz fpofobności zdrowia, ba śmiertelne bóle 
całe ferce у rozum: opanowały, “Lalka Bofka 
chociafz iefł, Бо ta nigdy człowieka nie odlłę. 
puie, ale ieft tylko dafłateczna; mógłby fię 
przez nię pędznik ratować ale dla uporczy: 
wey. złości (woiey ratować nie zechće; a gdy 
ratować nie zechce, toć zapewne y czwartey 
potrzeby, to iefi chwycenia lię łafki nie będzie. 
Na go wiele? wfzyfkie naypożądańlze ipofo: 
by.do nabycia zbawienia unikną zuwagi za: 
kamiałego grzefznika, a na ich mieyfce to nie- 
fzczęślisze nafłąpi mniemanie: niebefpieczeń- 
fiwa piekielne potkaly mnie: pericuła inferni 
invenerunt me, ratować (е nie mogę, zapewne 
zginę. Моу Boże! iak to nad wfzyllkie pugi- 
nały okrutniey Лт smierci grzefznika 


przerazi {егсе 
Naż wam naymilfi moi Сһсќеќсіапіе, dru- 


są potaiemną przyczynę, , czemu grzefznik 
prepo fiewzięty, którego «na Śmiertelney' po- 
ścieli oczom Wa Мау wy(lawiłem, czemu zna- 
ki boiaźni na twarzy, w oczach, w uściech, 
w drzeniu pokazie. Poznaje on jaśnie rzeczy, 
ofłatęczne, na które, przedtym, cięmno: pas 
** trzył, 


ША 
тїї 
| Napi 
KO 
cale ` 


KAZANIE ЈП, 383 
wzył; widzi grzechy nie odpufzczone, a z nich 
rodzącą Пе pewność potępienia. Slepy iefł na 
wilzylłkie fpofoby ratowania Пе, у te fą trzy 
pioruny, które ferce y dufzę iego przefłrzela- 
ią: pericula inferni invenerunt me. Nie obo- 
więzuycie mię, profzę was pokornie, abym ia 
go na drogę wieczności przygotował, bo u= 
partfza iefł iego wola, niżeliby była, choćby паў- 
pilnieyfza ufilność. Gly піс па pożytek iego 
mówić nie mogę z okoliczności tego niefzczę* 
siwego widoku, przynaymniey ku zbawieniu 
walzemu to zofławuię napomnienie. 

Napom'nam was naymilfi moi : nie bądż- 
cie, zbyteczaemi delikatami, nie, pieśćcie бе z 
ciałem walzym, nie dogadzaycie mu z муту- 
ślaością; bo choćby go chybiły wfzyltkie przy- 
krości w życiu, zaaydą go Śmiertelne boleści; 
y in bardziey przyuczone było do rofkofzy, 
tym bardziey przy śmierci udcęczone będzie. 
Bądźcie iefzcze cierpliiwemi w różnych utra- 
pieniach, zawoczalu ofiaruycie Пе na boleści 
Śmiertelne, byście iak bydlęta bez pożytku nie 
cierpieli. 

Napominam was pówtóre: poznawaycie 
pilnie, gdy żyjecie, rzeczy ófłateczne, częfta 
myślcie o Śnierci; o fadzie, piekle, wieczności, 
żeby was nagłe a іа(пе tych rzeczy obaczenie 
przy śmierci nie przeftralzyło na zgubę. Spo- 
wiedzi pilnie czyńcie , a ieżeli widzicie w nich 
eimyłks јака popełnioną, poprawiaycie; até 


by. 
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by grzechy wafze nie przyprawiły was przy 
śmierci o rozpacz w miłofierdziu Bofkim. 
Napominam was potrzecie: nie odkła- 
daycie poprawy życia na ofłatnie czafy, ani 
pokuty na godzinę śmierci, bo tam iefł wielka 
niefpofobnaść, trudność, y prawie niepodo- 
бебчо do poiednania бе z Bogiem; nie wy 
grzechy, ale grzechy was w ten czas porzu- 
caią. Р гтүшзпүс! te te odem inie napomnienia, 
iako z fzczėrego ferca wam dane; obaczycie 
na fądzie oltatecznym, że nie maią w fobie ża- 
dney dł przyimuycie tym czafem: Nie. 
dzieli da Bóg przyfzłey, znowu tego nędznego 
grzefznika nawiedzi iemy, wy odmiany iego 
uważać, ia ferdeczne iego taiemnice tłuinaczyć 
wam będę. Dopomoż "Boze y mniey wam 
Ku zbawiennemu pożytkowi dufz nafzych, 
Amen. 


KAZANIE 


Na Niedzielę 3. Adwentu. 


Wyfławia grzefznika śmiertelnie choru: | 


iącego, y trzecią konającego ferca ie- | 
go taiemnicę wyiawia. | 
Vox clamantis im deferto. Joan: ипо. 


Ена mi Swięty Janie, abys te Йоча, 
któ- 
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któreś powiedział o fobie, mógł przyftofo- 
wać grzelznikowi, którego przez te cztery Nie- 
dziele Adwentowe na śmiertelney pościeli le- 
żącego oczom fłuchacza moiego wyfławiać 
przedfiewziąłem. Daleko różnie tobie, daleko 
różnie iemu będą fłużyły. Ty iefłeś głofem o= 
powiadaiącym przyiście Zbawiciela świata: оп 
iefi głofem daiącym znać o przyiściu Sędziego, 
który go ma w krótce potępić. Ty iefłeś gło- 
[епз zwiafłującym wefele całey ziemi, оп ieft 
głofem narzekaiącym na wieczną zatratę. Ty 
iefteś głofem na puflyni, którą z miłości Je= 
zala przyiąłeś, on ieft głofem na puftyni, na 
którą fprawiedliwie iak wygnaniec fkazany. 
Pozwólże mi naypierwfzy Папи łafki Apoftolet 
abym ia fłowa twoie do grzelznika przyfłofo= 
wał, nie w fenfie chwalcbnym tobie famemu 
właściwym, ale w rozumieniu opłakanym ie- 
mu famemu fłużącym. Ale mówicie naymilfi 
moi: cóż to za pufłynia, co za głos tego grze- 
fznika? Prawdać to, iakom raz y drugi pokazał 
wam, że ten grzefznik leży w pałacu, przyia» 
ciół, lekarzów, fłużących pełnym; iednakowoż 
la twierdzę, że on zofłaie na pufłyni. Jak we- 
dług Hieronima S. w pośrzód Miafła może 
być puftynia dobra, tak też ia fądzę, że w ро- 
śrzód pałacu może być pufłynia zła. Puftynia 
dobra ie w ten czas, kiedy człowiek «w. fer- 
decznym pokoiku ma odludność, у fameinuj fos 

a kia 
X. Balfama Przygod: Tom VI, 
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| li | bie wewnątrz zofławiony, ćwiczy Пе na zba-| Pty namB 
wienie; puftynia: zła іє w ten czas ,, kiedy k twoię; 
| człowiek famemu fobie wewnątrz zofławio pokaknie | 
ЦИП ny, fądzi Пе wygnańcem na potępienie; у taką 
| puftynia pofpolicie ieft przyczyną w grzelzni. 
[Ii ku narzekania у głofu płaczliwego. 'Profzęj 
U was, wnidźmy do pałacu, gdzie nafz opłakanyj [Ak Arch 
fh | grzefznik leży; obaczmy pufłynią, у pofluchay. | үсү do 
А ту głofa i tego. Na wam nędznika na śtnier: тоо} żoną 
AEE telney pościeli, iuż wzgórę, iuż na dół, iuż lloje f 
tę. iuż w owę zlirofkliwością y utęfknieniem pos) 
gląda fironę ; a przytym сгеЙут poglądanioów pi 
| płaczliwie mówi: Quid faciam mifer, ubi fudi атаб 
|" giam! Cóż ia nędzny czynić będę, do Кодо ур, 
ODJ póydę? Przenikaciefz паушн moi Танап ару 
Oto tego glofa narzekaiącego całą przyczyną ропе ni 
IWANA | jeft pullynia w fercu tego ашай 2: tel enie об 
famę puftynią czyli rozumiecie? Oto: {adzi Й ego Awo 
ten nędznik zofławionym famemu fobie na pory. kiego, 
tępienie, а od wfzyfłkich opufczonym. Słu pego goła М 
сһаусїе, iaśniey to wykładam, у podział Каш 
| nia czynię, 
| Grzelznik ten, na śmiertelney pościeli а. її 
су, ich opulzczony od wfzyfikiego ftworzenia 
Cżęść I. Kazania, 
Grzefznik ten na śmiertełney pościeli leżą: 
ey ieft opufzczony od Boga, Część H. Катап 
Y ta to pufiynia złożona z oddalenia оф. 4, 
ftworzenia y od Boga, wycifka na nim głoś боа р 


narzekania pelny: жох clamantis in 00/10, | иш 
Day I 


runda! 
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її Day nam Boże о tym mówić na więkfzą chwa- 
lę twoię; za błogofławieńliwem twoim Nie: 


oo, pokalanie poczęta Panno. Ad M.D.G. 


Czesć E 


Ak диен; nim wy wiedzie Пгипге. pier- 
wey do niey zakłada fundament; tak ia nim 
Arozłożoną pocznę mowę, pierwe у do niey za- 
Ilożę fundament z Pifma Swiętego, w ЕЙ jęgach 
Mądrości, gdzie grzefznika opifnią zgubę. Tak 
0 mówi Pifino: accipiet armiaiuwam gelut Ий, 
ДЕ armabić creaturam ай ultionem inimicorum. 
(ар: 5.2.6.) Weżmie za wfzelakie uzbrojenie 
iędzapalczywość iego, y przyzbroi. flworzenie па 
{ роте nieprzyiacioł. Uzbroi wfzelkie two- 
f rzenie, otóż opułzczenie { grzefznika od wízel- 
їй kiego fw orzenia: weżmie uzbroienie zapa Iczy»e 
a poj wość iego, otoż opufzczenie grzefznika od fa- 
kd mego Pana Boga. Znowu Раі: Йа рггезеї- 
Widza: iąc, co fię ma dziać z grzefznikami w goe 
[dzing śmierci ich, mówi w Pfalmie 17, clama- 
iverunt, nec erat, qui falvos faceret; ad Do mi- 
num: nec exaudivit eos. Wotali, a nie był kta- 
|by ie w jiwit; wołali do Pana, a nie wyfłu- 
ch ehał ich. Nie był, ktoby ie szybawił. Otóż ө» 
ii pufzczenie grzefznika od wfzelkiego frworzee 
nia; do Pana, a nie wyfłuchał ich. otóż opu- 
| {еше grzefznika od Boga. Mógłbym wię- 
всу icfzcze mieyfe Pifma Świętego na utwier= 
Aa 2 dzenie 


838 Adwent Ір, 
dzenie podziału Kazania mego przyprowadzić, 
ale niepotrzebną rzeczą fądzę; ponieważ y te 
mieyfca przywiedzione fą dofłateczne, y lacno 
g nich wnieść: że fprawiedliwie grzelznik na 
ćmwiertelney pościeli leżący iefi fircfkany wos 
daiąc: co czynić nędzny będę, y dokąd fig u- 
dam? Dla czego fiuchacze moi naymilfi, obacz- 
my naypierwey to: że grzefznik ten zakamia- 
ły, ieft opufzczony od wizyfłkiego fiworzenia, 
Trojakie tworzenie względem tego grze- 
fznika uważać бе może; pierwizym iiworze- 
niem {з ofoby, które mu zaw/ze przyiazne by- 
ty, albo przynaymniey przyjazne być zdawały 
Śę; takie ofoby fą krewni, blifcy, żona, dzieci, 
Budzy, domowi, znaiomi, poufali, tu policzyć 
y nałożnice. Drugim fisrorzeniem fa wlzyft- 
kie rzeczy oboiętne do przyjażni lub nieprzy- 
dażni, grzefznikowi od Boga pozwolone; takie- 
mi rzeczami; fortuna, honor, flońce, kfiężye, 
zboże, napoie, bydlęta, zwierzęta, ptafitwo, у} 
wfzylikie żywioły. Trzecim fiworzeniem jeft 
czart przeklęty, który zawfze miał nienawiść 
ku dulzy grzelznika, acz grzefznik zdrad iego 
albo małą, albo żadney nie miał uwagi. Otóż 
powiadam wam naymilfi moi, że grzefznik na 
Śmiertelney pościeli leżący od tego wlzyfłkie= 
о ftworzenia opulzczonym faie бе, acz nie 
iednakowo; bo od iednego boleśnie, od Яги“ | 

jego mściwie, od trzeciego okrurnie, 
Opufzczaią go naypiecwey wfzyfikie przy: 
iazne 
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{акпе ofoby, albo przynaymniy, które on ro» 
| umiał przyiaznemi. Słuchaycie, со mówi Duch 
Przenayświętlzy. względem umieraiących grzes 
fzaikóww: ( ,Jobu.8.v. 69 u.) Semen eorum pere 
monet coram eis, propinqnorum turba Є? ne- 
| „| potum in соп/рейи eorum.. . Egrediumtur ача 
„ | greges parvuli eorum, EF infantes eorum exul- 
tant Гири Мабепіе ich trwa przed niemi, 
blifkich gromada y wnuków przed ich oczy- 
ma. Wychodzą dziatki ich iako trzódy, a та» 
luczkie ich igraiąc fkaczą. O isk śliczny, wefo- 
ły fercu rodziciellkiemu widok! Patrzcie, co 
fię wiednym momencie fłanie, iak tę śliczną 
firukturę iedna śmiertelna obali choroba, а 
wfzyfiko, iak gdyby wicher iaki plewę, albolś 
proch rozniefie: ficut palea ante faciem venti, 
€7 ficut fovilla, quam turbo difpergit. (ibid: v, 
15.) będą iako plewy przed wiatrem, у iake 
perz, który wicher rozwiewa. Owa tak wiel. 
ka zgraia przyiaciół y dziatek, niewiedzieć 
gdzie Пе podziele, a człowiek umieraiący fam 
zofianie. Niech tylko oni zmiarkuią blifkie 
„„|| fkonanie, żona do infzego ufłąpi pokoiu, nie 
| chcąc na to śmiertelne patrzyć widowifko; fy- 
Dowie y córki w infzy kąt póydą. A podo- 
Bno to, iak częfłokroć bywa, czynią zmyślenies 


kr odchodzą fynowie pokazniąc, że chcą bez 
ш a przefzkody oycowfkiey lub macierzyńfkiey pła. 
| GW] kag śmierci, a oni w famey rze czy dawno уь 
| czyli, ażeby ociec był шпагі, częścią dla dzie» 
przy” Aa3 dzi- 


ne 
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dzictwa, częścią dla wolnieyfzego życia. Ze. 
na też fzlocha ale oczyma nie fercem; tu pła- 
cze, atu myśli, iakby Бе przy dobrach zofłać. 
jakoby dziatki fzarpnąć, a ieżeli maupatrzone- | 
go przyiaciela, wlzyfikie myśli fwoie kniemu 
obraca; płacze, y bardziey z wefołości te łzy 
wyfkakuią, że mąż umiera, a niżeli z żalu fer- 
decznego. „O mędzniku na śmiertelney leżący 
pościeli! gdzież twoie przyjazni? Gdzie dziatki, 
na których przez krzywdę у uciemiężenie zbie: 
rałeś? Gdzie żona, którąś tak pięknie przyo- 
dziewał? Gdzie przyjaciele, których częfto 
miewałeś, y częftowałeś? gdzie fudzy, których 
dla iedney pychy karmiłeś, trzymałeś? Manże 
fpytać: gdzie ta nierządnica,. z którą potaje- 
mnie małżeńfkie łoże kalałeś? a gdy cię napo: 
minali fpowiednicy, odpowiadałeś: zwyciężyć 
йе nie mogę, oddalić iey nie mogę, bobym f 
fobie z tęfknicy co złego uczynił; gdzież ieft| 
teraz? niech cię ratuie,  _Wfzyltko iak plewy| 
na iedne zadęcie wiatru rozleciało Пе, a ty nę: | 
dzniku zofłałeś: ficut palea ante faciem venti. 
Ah! ah! Бодау Пе Boga trzymać! ten cię Chrze- 
ścianinie nigdy nie odlłąpi. 

Cięfzkie to zaprawdę mufi być umiersią- 
cemu grzefznikowi opufzczenie, gdy Пе od nie- 
go czyli to prawdziwi, czy zmyśleni dzielą 

rzyiaciele; ale drugie moim zdaniem iefł prze» 

raźliw(ze, gdy poftrzeże, że inne ftworzenia, 

mie tylko go opufzczaią, ale (е2 przeciw niema 
woy- 
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ga. | woynę podnofzą. Cokolwiek Bóg fiworzył, 
pla | albo dał człowiekowi, wlzyftko to fiworzył, 
fa | albo dał, aby mu to było śrzodkiem do otrzy- 
one. | mania zbawienia. Przeto Dawid S. wzywa 
| wfzelkiego bez wyjęcia ftworzenia tak rozu- 
| перо iak nierozumnego, tak żywego iak nie 
| żywego, aby znim chwaliło Pana Boga; to 
| ief: aby mu ftworzenia frzodkami były, przez 
które by on, iak przez ftopnie mógł iść do Bo- 


one- 
emu 


e zy 
| ler- 
[PR 


a 


k 


jatki, ў 
zbie. | 83> Y pofłępować w chwale iego. Grzelznik 
уо. | ZAŚ tego wlzyftkiego fłworzenia nie na zba- 


wienie ale na potępienie używał; a przeto czy- 
nił mu wielki gwałt, iak mówi Paweł: (ad 
Rom: $. v.22.) omnis creatura ingemifcit s 
wlzyltko fworzenie wzdycha, Że nie fłużyło 
do tego końca, do którego od Boga fporządzo- 
ne było. Długo na fucho ten gwałt uchodził 
grzelznikowi; ale przy śmierci te wfzyfikie 
ftworzenia zemfzczą fię krzywdy fwoiey: ar- 
mabit. creaturam ad ultionem. (Sap: 5.0.18.) 
Pofłuchaycie w tym śliczney wielkiego Au- 


fto 


у 0 { АН д 
„м. gufłyna uwagi; mówi on: ile fię razy czło- 
heeds wiek grzechu śmiertelnego dopufzcza, tyle е 


razy wfzyfikie ftworzenie przed Bogiem fa- 
wia, na to Пе ofiaruigc, na co бе ofiarowali 
fludzy Ewangeliczni gofpodarzowi, chcąc ka- 
kol wy rzucać polany od złego człowieka; vis? 
imus; colligimus.  Chcefz? idziemy, zbierzemy; 


16! 
Ай: 


prze ә - ул КАРУГА 
nid tak y fiworzenia do Boga mówią: oto ieżeli 
emi Panie chcefz у |każefz, zaraz tego grzefznika, 
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tego niewdzięcznika zabiiemy. Ziemia mówi: 
Panie, tak go dawno piafłuię; chcefz? zaraz go 
pochłonę. Woda mówi: Panie tek mu dawno 
fużę; chcefz? powfłanę falą, у; połknę zbro- 
dnia. Powietrze mówi: udufzę go zaraz Panie. 
Ogień mówi: w perzynę go obrócę. Słońcejn 
mówi: oślepię go światłością moią; bo na со 


dinik pon 
nia. 


Jeżeli i 


fądzę, nie 
ПЕД? 


ja nieme 


kóry prz 


złościom iego przyświecać będę? Ale Pan Bógfkieem ieg 


miłościwy, iak ów Ewangeliczny go fpodarz) 


odpowisda: finite ... ad тее poczekayciej | 


do żniwa temu grzefznikowi; żniwo zaś w 
ten czas będzie, gdy go śmiertelna kofa podci- 
пас pocznie, W ten czas, w ten czas naymilf 
moi! wfzyftko flsworzenie źle zażyte, a przeto 


bardzo urażone у ukrzywdzone, fłanie przyjc 


śmiertelnym nędznika łóżku, y mściwą ztoczy 
z nim bitwę; ogień zawoła: ia iefłem nazna- | 
czony, abym cię dręczył na wieki; wody, po- 
wietrze, ziemia, zawołają:my otwórzemy wnę- 
trzności nafze, abyś przez nie poleciał do pie- 
kła. Co rzeką pieniądze, których on na nie- 
худу, zbytki, uciemiężenia bezprawne uży- 
wał? Co rzeką bydlęta, zwierzęta, ptaftwo, | 
któremi ciało fwoie do lubieżności tuczył , af 


podobno iefzcze dni pofłnych, żadney nie ma- ffi 


iąc przyczyny być dyfpenfowanym? Co rze- 
ką piwnice, które mu napoiem aż do piiańfiwa 
częfło użyły? wfzyfiko zgoła fiworzenie za. 
woła: fądu! zemfty! armabit creaturam ай 


ultionem; móy Boże! co fobie w ten czas nę- 
dznik 


hw nym i 
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ówiądznik pomyśli? iakiego w ten czas będzie zda- 
z gojnia. 
wno) Jeżeli iednak naymilfi moi mam точе, iak 
żbro-jfądzę, nie tak Пе bardzo grzelznikowi na śinier- 
anie.jtelney leżącemu poś ieli uprzykrzą te fl worze- 
łońcejnia nieme y nierozumne, iak czert przeklęty, 
а cojktóry przez całe Życie zdawał бе być przyia- 
| Bógłeielem iego, dopiero fię przy śmierci pokaże 
darz | jasnym katem. Zawfzeć to prawda, że ile ra- 
zyciej zy grzefznik grzech śniertelny popełni, natych- 
р у|апіай idzie w niewolą czartowiką, iak mówi 
odci-|Paweł: (2 Tim: 2. 0.20.) captivi tenentur. Т 
шї упт. ч (еу інта lub czart w niewoli grzefzni- 
jednak na niego okru- 
n fobie ła- 


rzetoj ka trzyma, nie za 
przyj cień wo fwoie wywiera; owfzet 
осту godnie znim pofłępuie, póki widzi dobrze 
jana- zdrowego; dopomaga mu do wlzyíłkiego, do 
liwość ciągnie; za- 
daie fer- 


,po-|ezego go zła chuć у pożą 
ynę. | tyka wołaiącemu fumnieniu бе 
pie-| eu jego dobrą odwagę у Śmiałość, odeymuiąe 
ше-} mu wiłyd у boiażń, co ieft ‘do wfzelkiego 
uży. | złego przefzkodą; zgoła: zdaie fię być ferde- 
vo, | eznym przyiacielem niewolnikowi fwoiemu, 
|, a|ale nie ief, ieft wilkiem chowanym: który fię 
ma- | teraz lafi, ale za okazyą podaną wyda dzikość 
пе | fwoię. Wieciefz, kiedy ta pogodna dla niego 
fiwa| Okazya? Oto przy śinierci grzefznika. 


| 1a. Dwie on rzecży na ten czas fprawuiej nay- 
| ad | pierwey chce człowieka w tym utw”'ę"dzić, da 
| nę. | szego go w życiu zdradliwą łegodnością przy- 
К pro- 
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prowadził, potym mu fię iawnie pokazuje tys 
rannem. Przypomina on umieraiącemu ропе. 
ty, któremi go zwodził: owoż ta ofoba, « 
którą ci tak miłe było obcowanie, iefzcze ona 
y teraz ku tobie miłości dochowuie; owoż te 
pieniądze, które ci tak (nadno przyfzły; owo te 
kleynoty, złoto, galanterye lub іппе rzeczy nie- 
fprawiedliwym wynalazkiem nabyte; owo ten 
nieprzyiaciel, nad ktbrym do fytości zemściłeś 


бе, Człowiek nędzny do zezwalania na zdrady 


czartowfkie przyuczony w życiu, pocznie у w 
ten czas zezwalać, ciefzyć fię, za dobre mieć 
to, co czynił. А tu czart przek! ęty zrzuc iwfzy 
z ebie larwę łagodności, iak mó wi Job Swię- 
ty: ( Cap:16. v. 10.) collegit furorem... commi- 
nans ... infremuit terribilibús oculis.. intui- 
tus efl. Lbiera zapalczywość, grożąc Пе zgrzy- 
ta zębami, (iralzliwemi oczyma patrzy na nie- 
go. Zbiera zapalezywość, iak bowiem nieprzy- 
iaciel, gdy ma oflatnią wydać batalią, od któ- 
геу albo wolność,.albo niewola гача wfzyft- 
kie zbiera fiły; tak czart zbiera gniew, bo iuż 
z człowiekiem - umieraigcym ofłatnią toczy 
woynę; у gdyby ig przegrał, czł ywiekby n nad 
nim na wieki tryumfował: collegit furorem, 
grożąc бе zgrzyta zębami, "Ьо grzelznikowi 
wielce grozi, chce go wtrąc cić. <w otchłań roz- 
paczy; p owiada. mu: żadnego iuż nie malz 
ipolobu, którymbyś (ię mógł ratować; wielz 
o grzechach, które popełnileś; wielz. у o tym 
Żeś 
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tys | get za nie, tak, iakby бе należało, nie pokuto- 


„nę. 
Wg 
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Ż te 
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wał; czegóż czekafz? oto cię czeka piekło o- 
twarte: comminans imfremnit. Pogląda ftra- 
fzliwemi oczyma, bo fię ро(роћсіе pokazuie 
grzefznikowi w ройасі różnych ftrafzydeł, iak 
na ukaranie Egipcyanów dopuścił Bóg, aby fię 
im firafzne ofoby pokazywały, у okropnym 
przerażeniem dręczyły ich ferca; tak dopufzcza 
iprawiedliwie na umierającego grzelznika, aby 
ті бе pokazy wali czarci, już w pofłaci lwów, 
fmoków,tygrysów, brytanów, albo niewyrażo- 
nych odemnie larw y malzkar. Y.że fię tak dzie- 
ie, fą na to świade ćiwaGrzegorza srielkiego,Kaf- 
fiodora, Damiana. Y dobrze, nie chciał grzefznik, 
gdy żył, na Boga patrzyć, ma Jezufa ukrzyżo- 
wanego poglądać; niechże teraz na czarta W 
larwe okruną przyodzianego patrzy. 

Czyliż nie iawna rzecz naymiMi moż, Że 
grzefznik umierający arcy- niefzczęśliwy ? 
Wfzyfikie go ftworzenie porzuca; jedne po- 
rzuca nim gardząc, drugie porzuca mfzcząc ће 
nad nim у prześladniąc. Jeĥ ci, ieft iefzcze na 
świecie, ale tak ief, iakby go nie było; jefł, ale 
famemu fobie zofławiony пг potępienie; fame- 
mu fobie zofławiony, bo ziemia, powietrze, 
woda, ogień, dom, łóżko, na którym leży; le- 
karftwa, które mu байа; (а głównemi nieprzy- 
iaciołmi iego. On jeft Boga nieprzyjacielem, 
który wizyftko ftworzył: otóż wfzyfiko fiwo- 
зєспіејеро nieprzyiacielem. О niedolo! o pu- 

fiynia 
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Rynio niefzczęśliwa! Y- таб to ieft pierwfza 
przyczyna, dla którey grzefznik na śmierte ney 
pościeli oczom wafzym odemnie wy(ławiony 
na wfzyftkie (сопу trofkliwie pogląda, a z 
płaczem woła: Cóż ia czynić nędzny będę? 
do kogo fię ucieknę? Quid faciam mifer, иШ 


fugiam? 
CZECH. 


Oż rozumiecie naymili Chrześcianie moi, 


mnie ię zdaie: ielzczeby to mnieyfza by- 
ła, choćby tego nędznika przyjaciele, у włzyfł- 
ko ogółem fłworzenie porzuciło , gdyby go 
Róg w (woiey opiece chciał trzymać, owfzem 
toby mu wielką pociechą było; mógłby fobie 
z Prorokiem mówić: (P/i26. v.10. ) Pater me- 
as EF Mater mea derelignerunćt me, Dominus 
aútem o/jumpfit me! Ociec тоу, Matka moia 
porzucili mnie, a Pan przyjął mię; y tegoby 
on nie powinien uważać, choćby mu świat ca- 
ły woynę wypowiedział, choćby mu larwy 
czartowikie w oczach fłały, gdyby mu Pan Je- 
zus twarzą fwoią przyświecał; byłoby to fzczę- 
ście iego podobne do lzczęścia Męczenników 
Swiętych у Wyznawców, którzy w pośrzód 


prześladowania okrutników, w pośrzód роре | 


dów nagabania czartowfkiego, chwałę korony 
wiekuiltey otrzymywali. Ależ bo takicy pocie- 
chy grzelznik zakamiały mieć nie będzie; у (0 
to ielt ze wfzylikich naywięklze niefzczęście 
ie go, 
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jego, Że'go Bóg Stwórca, Zbawiciel, Pofrze- 
dnik, Rękoymmia, ofłatni koniec iego, że go po- 
rzuci, odlłąpi. Na czym to porzucenie należy? 
Job Swięty Patryarcha w nafłępuiących to 
zamknął fowach: (Cap: 19. v.6. to 677.) quie 
Deus flagellis fuis me cinxerit... Јетйат mes 
ат: circumfepfit... quafi ершк.  arbori abfiulig 
Jpem на OS ET nemo audiet, bi- 
czami fwoiemi opafał mię, drogę moię ogro» 
dził, iak wyrwanemu drzewu odiął nadzicię 
moig, wołać będę, а żaden nie ufwlzy, 

Profzę was naymilfi moi, każde z ofobna 
uważmy owa; bo ia rozumiem w Chryfłufie 
Panu. że ta uwaga iet wielce potrzebna ku 
pożytkowi Sonia wafzego. · Naypierwey 
Job Swięty zakłada porzucenie grzelznika na 
plagach, któremi go Róg opafze: te zaś plagi 
zależą: to na bołeściach iego śmiertelnych, któ- 
ге mu przefzkadzać będą do rozimyfłu zba- 
wiennego, iakom mówił na przefzłym Kaza- 
niu; to na przyiaciołach, którzy mu ieżeli nie 
flowy, rzeczą jednak powiedzą, iuż cię nie mo- 
żemy ratować, bo cię iuż lekarze odfiąpili; To 
Па fortunie zgromadzoney , która terce jego 
do frebie ciągnie w ten czas, kiedyby mu nay- 
bardziey trzeba obracać бе do Boga; to ng 
czartach pokazuiących бе, ktbrzy iak gdyby fa- 
le morfkie wewnątrz boiażnią go kołataią; to 
na przeniknieniu gniewu Bofkiego, ktore mu 
nieprzebłaganego Boga pokazuja, Temi aie- 


faczg- 


(4 
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fzczęśliemi plagami opafany leży grzefznik 
na śmiertelney pościeli, Uważa tu S. Grzegórź 
Papież, y mówi: co infzego to być plagą Bo- 
{ка uderzonym, aco infzego plagami Bofkie- 
mi opafanym. Uderzony plagą Bofką może 
kiedykolwiek po niey wytchnąć, y pociechę 
znaleść, ale opałany plagami Bofkiemi nie mo~ 
że Пе z nich wydobyć, wywikłać, gorycz go 
ferdeczna trzyma aż do końca. 


Powtóre- Job Swięty zakłada opufzczenie 


grzefznika od Boga па zagrodzeniu ściefzek 
iego. Wiściefz, iaka to jeft ściefzka? ого tłu- 
maczy na innym mieyfcu Pilmo: FJuflorum 
femita quafi: lux fplendens. (Prov: д. v.18.) 
Sciefzka fprawiećliwego isk światło iaśnieiące, 
idzie, y rośnie do dnia dofkonałego, - Otóż ta 
ściezka będzie grzefznikowi zegrodzona , to 
iefi; światło łafki Ducha nayświętlzego nie bę- 
dzie mu świóciło. Nie mówię ia tego, że om 


nie będzie miał łafki obiaśniaiącey; będzie, be- | 


dzie przy zgonie iego łafka obiaśniaiąca, ale tak 
będzie, iak iet fłońce za chmurą. Jeżeli kiedy, 
to w ten czas wzbiią Пе wnim przez całe ży- 
cie wyuzdane namiętnośći, y rozum jego Za- 
fonia; chociafz więc iedne у drugie światełko 
od Ducha nayświętfzego podane będzie, оп te- 
go światełka przyćmionego namiętnościami nie 
doyrzy, tak, iak fiońca za chmurą nie widzi; 
póydzie zatym, że ściefzka iego nie pofłąpi, 
dopitroż nie wyrośnie do dnia dofkonałego, 
te 
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KAZANIE IV. 
to ieft, do światłości wiekuifłey. 
Potrzecie Job Swięty opufzczenie grzefzni- 
ka od Boga zakłada na zerwaniu nadziej iego 
podobnym do wyrwania drzewa. Gdy drze- 
wo obetną, iefzcze (йе nowe se. puścić 2 
niego mogą; lecz gdy ie wicher ze włzyftkim 
śorzeniem wyrwie, у na ziemi położy, zape- 
wne ufchnie, nigdy nie zakwitnie. . Toż fig 
dzieje z grzefznikiem zakamiałym, gdy iuż le- 
ży na śmiertelney pościeli, ledwie nie cale 
ziemi żyjących wyrzucony, ufchnie, na opał 
piekielny póydzie, nie zakwitnie w Raiu, bo 
on iuż pewności nieiakiey nabrał od grzechów 
fwoich, które popełnił , a nie pokutował za 
nie, że nie będzie w niebie; czart też go zdra- 
dził, wprawił w rozpacz: ab/łulit Грет. 
Poczwarte Job Swięty opufzczenie grzefzni- 
ka zakłada na nie wyfłachaniu głofu iego; ża- 
den nie ufłyfzy. Być to może, że nędznik g 
Antyochem bezbożnym zawoła do Boga o mi- 
łofierdzię, do 55: Pańfkich o przyczynę, ale fig 
fprawdzi na nim, со na Antyochu: modlit fig 
ren złośnik do Рана, od którego mie mial otr ży 
mać таа (2. Маг сп 9. 0.13. ) Odpowie- 
dzą SS. Pańicy, Patron imienia, Aniół Stróż, 
odpowiedzą: iuż od kilkudziefigt lat za tobą 
profiemy: aby ci Bóg dał łafkę poprawy ży- 
cia; у dawał on, aleś ty onig nie dbał, odrzu- 
gal, gardził, fameś fobie winien. Łeczyliśmy 
(rzekną oni z Jere.niafzem Prorokiem: Сар: 
1. w. 
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400 Adwent IV. 
sv. 9.) Babilon, a nie іе uzdrowiony; ө. 
uśćwy go. Curavimus Babytonem. EF non efl 
fonnia; der elinguamus eam: Wołalz, ale wo- 
łanie twoie nieieft (zczere, iel wymulzone, 
gdy by ci zfolgowano,znow ubyś fię wrócił iak 
pies do wymiotu. Na katowniach iefteś, wołay 
у nadwołay, nie wynidzielz z ręku katow- 
fkich;_ już cię krew ] ezulowa y żaden z nas 
nie wyfRucha, nemo andiet. f 
Rzeczecie naymilli Chrześcianie, że:ta mo- 
wa moia wprawia was w rolpacz, Ale czyliż 
li nie to famo, co ty 

gelii twe oiey po wiele 
ziecie, y mie 
ie, 


ja co iafzego mówię, ie 
Chcyfte JEZU w Ew 
kroć pow tórzyłeś? fi 

znaydziecił, a кы ы. 
Ale czyliż ia co inizego mów ig; jeżclinietofamo, 
co wielki Augultyn na wielu mieyfcach kfiag 
{го h napifa? ? › Gdy mógłeś,nie chciałeś, ady ZĘ 
chcefz, nie będziel [z mógł. Prawda to, że każdy 
nay więkfzy grze {zni k до огу mo że pokutować, 
do póty дой; gpić miłofierdzia, do póki żyje. Ależ 
Бола o takim grze funikau mówię, który іе zaka- 
misły, który dla uporu f оїедо nie będzie chciał 
faczecze dolłąpić niłoficrdzia. Będzie miał оз 
czy, jak mówi Pfałmifła. ele ie będzie widział; 
będzie mial ufzy, ale nie będzi e бу (zał; będzie 


zuka с 


ych pom: 


init dogi ale nie będzie ch Siah będzie mò- 
wilt: żaluię! ale w'feren nie będzie miał żalu. 
Nie zadawaycie mi tego fiuchacze moi, żebym 


ża miał was w rozpacz wprawiać, iedyne Za» 
mierze- 


mierze 
eynil 
oplaka 
lalki JI 
zdrow. 
тк y 
ti Chr 
fu, że 
bo gdy 
pewnie 
її 


| ilt duc 


lig war 


kiey k 


ШҮ 


KAZANIE IV. 401 


mierzenie moie іе, abym w was тоспа t- 
czynił uwagę złey śmierci; abyście ла ten ftam 
opłakany nigdy nie przychodzili. A do tego £ 
łafki JEZUSA Chryfłufa iefzcze ia was widzę 
zdrowych, macie czas do pokuty; pokutuycig 
więc y ofłatek życia wafzego w bogoboyno. 
fi Chrześciańfkiey przepędzaycie. Chwała Во. 
gu, Że to, co ia mówię, na uwagę bierzecie ; 
bo gdybyście zakaimiałemi grzelznikami byli, 
pewniebyście pod czas Kazania rozmawiali, 
śmiefzki froili, у iak beftyalfcy ludzie, tego, ca 
ieft duchownego, nie poznawali. Ale cóż ią 
бе wam wymawiam ? powadze Kaznodziey- 
fkiey krzywdę czynię, Obróćcie raczey oczy: 
у ulzy wafze ku grzefznikowi na śmiertelney 
złożonemu pościeli, a że jeft od, ftworzenia у 
od Boga opufzczony, wołaiącemu: аша faciam 
mifer, ubi fugiam? Coż ia nędzny czynić będę, 
dokądże Пе udam? Jakom przedfięwziął, tak 
y teraz przyrzekam, że go nie będe przygotowy« 
wał na śmierć, bo w Chryflufie moim widzę; 
żeby daremna fatyga moia była; za: co ia mam 
przed wieprzą tego wykładać perły?. Z okolis 
czności lednak tego dzifiay niefzczęśliwegą 
widoku, ku zbawiennemu pożytkowi wafzą: 
mu niektóre zofławuię napomnienia, 
Napominam was пауріегуеу Chrześcianłe 
moi, abyście tych rzeczy, które wam Róg dał 
dla zbawienia wafzego, nie zażywali na obras 


zę 
X. Balfama Przygod: Tom VI. 


402 Adwent IV. 
єс Bofką; pieniądze te, które na nierządy ne | popie 
kłótnie, na zbytki, na piiahflwa łożycie, obróć A 
cie raczey na ubogich, y na ozdobę Kościoła. | ; 
Wiedzcie bowiem, że przy śmierci wafzey ta: | ko” 
kie nakłady, podobno na was_nafławać będą, | A | 
jak na Judafza trzydzieści frebrników nallawa: $ NA 
ło, za które Jezufa przedał; boć ү wy «нт 17,9 
używaniem pieniędzy przedaiecie Jezuła, W р 
Napominam was powtóre: pokuly, które || E w 
miewacie od czarta, czy to do.lubieżności, czy”! "BE 
do uczynienia bliźniemu krzywdy, czy do 2еш- | po 
fzczenia fię,-czy do blużaierftwa, czy do wy= 
niofłoćci, pilnie odpędzaycie ; ieżeli fię im bo- 
wiem teraz poddawać będziecie, przy śmierci 
wafzey czart śmiellzy będzie, у łacno was zwya 
cięży, llaraiąc Пе oto zdradliwie, żebyście przy” 
naymniey iefzcze raz w tym upodobanie pies 
li; coście nie raz w życiu popełniali; a ieżeli 
йе na raz w ten'czas odważycie, ten raz uczy» 
ni was niefzczęśliwemi na таге. 
Napominam was potrzecie: żadney пів 
śnieycie takiey przyjaźni z ludźmi, któraby! 
wam zepfuła przyłażA z Bogiem. Угус 
was odiłępuią: przy. śmierci, Bóg tylko przy 
was będzie; a.ieżeli Boga będziecie mieli nies 
rzyiacielem, у ten was porzuci; dokądże fię 
obrócicie?  Pokładaycie w Bogu nadzieję, ale 
ta nadzieia wafza niech będzie rofiropna, {С 
jeft ufundowana na zachówaniu przykazań Во! 
ich, ieżeli bowiem w, nadzieię miłofierdzia 
Bofkie. 
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Bofkiego przykazania Bofkie przefiępować bę. 
dziecie, taka nadzieia wafza w godzinę śmier 
ci waizey, przyprawi was o rofpacz. Przyi. 
miycie.te napomnienia odemnie cl ginie; gdy- 
bym dufzy wafzey ferdecznie nie kochał, aza- 
bym was napominał у przeftrzegał?  Przyi. 
miycie tym czafem te odemnie napomnienia; 
dali Pan Bóg, w Niedzielę przyfzłą oflatni raz 
nawiedzieimy tego nędznika, na śmiertelney 
pościeli złożonego, przypatrywać mu fię bę. 
dziecie, a ia firafzliwą wam wyiawię taiemni- 
cę; on niefzczęśliwą piekłu odda Чие, a trup 
iego pozofłały zakończy Kazanie, Amen. 
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Na Niedzielę 4. Adwentu. 
Wyfawia grzefznika śmiertelnie choru- 
iącego, y czwartą konaiącego ferca ie- 
go taiemnicę wyiawia, 
Fenit... prodicans baptifimum pænitentiæœ jm 
remi опет peccatorum, Luce 3: 
AED 
t JUŻ czwarta Niedziela, iak przed осту Wâ- 
fà lze базага grzefznika zakamiałego, na 
śmiertelney pościeli w pałacu leżącego, 
soraz bliżfzego śmierci; w prawdźle iednego 
Bba Za. 
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zawfze, ale co do odmiany twarzy, co do ulo- 
żenia ferdecznego, zawfze różnego. Widzie- 
liście naypierwey zafimuconego y dziwuiącego 
бе. Smutku, oddzielenie йе od wfzelkiego 
ziemfkiego dobra, do którego całą dufzą przyl- 
gnal; podziwienia, grzechy razem fię pokazu- 
których on nie uważał, ani pokutował za 
ły. Widzieliście powtóre lę- 
ięczenie w nim bo- 
śnie poznane prawdy 
nia fpra- 


wowały. 
w górę; 
iącego 
mówiącego 
czynić będę 
pytania żałofnego, ро a 
tak od wfzelkiego fiworzenta, ia 

co na tym ofłatnim widok 

n niefzezęśli wy czło: 


lacu, do 
l. Patrżcie pilni 
rzelznika, uważaycie. w:niey 
gotowością czekam fkryte w fercu iego 0 


, 


twierać taiemnice. 

Ale przebóg! cóż ia to widzę? ofzukuie 
{ей mię to oczy moje? was wzywam пау 
milf moi na świadectwo; cóż ia to widzę 

Grze- 


Grzefznik 
który lię 
wizylikie 
będę! dzi 
rzą dò w 
ną, kruc 
falością н 
Wy tak \ 
rzeczy tak 
Boga! W 
nia, boia 
ly? 1 
пу tak ia 
cięlzkoby 
gdyby m 
ШУ ҮП 


шегу | 
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Grzelznik ów, który бе fmucił у dziwował, 
który fię lękał y ięczał, który trofkliwie na 
wlzylikie (Їїгопу poglądał у wołał: cóż czynić 
będę? dzifiay na śmiertelney pościeli leży, twa. 
rzą до wlzelkiego pokoiu у wefołości ułożo» 
ną, krucyfix 'w ręku trzyma, у z wielką pou- 
fałością całuie, Wfzakże tak iefł, a nie inaczey? 
Wy tak widzicie, ia tak widzę; więc: w famey 
rzeczy tak być mufi, iak widziemy. Cóż dla 
Boga! w tym za taiemnica? gdzie бе fmuce- 
nia, boiaźni, jęczenia, trofki, rolpacz podzia= 
ły?  Zkąd-fię wzięła po tak wielkiey bu- 
rzy tak ialna pogoda? Przyznam fię wam; 
cięfzkoby mi było domyślić Пе taiemniey, 
gdyby mi ieden z domowych , nieufłannie 
choremu fłużąeych ; Е wangelicznetni flowy 
0 należytey о tym nie uezynił wiadomości: yga 
KDK pit. .. pradicańe baptifmum ponitentie im rea 
Boga mijfionem peccatorum., W niebytńości wafzey 
104] był tu zawołany Kapłan; mówił z nim długo; 
czło] ten zakamiały grzefznik przyjął Sakrainent po- 

© kuty świętey na odpufzczenie grzechów; przy. 


(рга. 8 
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deny) 


| 
о Рза: Nayświętfzy Sakrament obyczaiem wiatyku: 
0 a proGł też o ofłatnie pomazanie; które mu да» 
е пе było razem 2 odpuftem zupełnym па g0- 
3 алас śmierci pozwolonym od naywyżlzegą 
zo 9 Bifkupa; w refzcie z uwag uczyniońych ód 
„ „Kapłana napifał teflament, w któtym-miał ob. 
uk fite pia legata to ief: pobożne rozporządzenia 
"i Bb3 пагпа. 
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naznaczyć. ` Ledwo to wfzyftko odprawił, | 0010001 
wnet бе Ral wefołym, fpokoynym, infzym od | brźmią. 
бе, iakim był przedtym. | Gr 
Podobno” będzie taki między wami nay-.| przylm 
mili moi, który бе odezwie: widzifz Kazno* | ielt ied 
[| Kazanis 


dzieio: niechciałeś go do śmierci przygotować, 
inny Kapłan to: uczynił chwalebnie, czegoś ty Grz 
czynić nie chciał uporczywie. Mówcie o mnie, pościeli 
co chcecie, wolno: ia iednak światłem Ewan" || бу, 
gelii obiaśniony mówię y powtarzam, że еп Część I 
grzefznik ieft zakamiały, ieft z liczby tych, о Grz 
których Chryflns niezawiedzienie przepowie- pilzący 
dział: Queretir me ЄЎ nos invenietis. (Joan: 7. | poboża 
v.34. ) Queretir me, €? in peccato vefiro morie- || t Boga 
mini. ( Foan:8. v.21.) Szukać mię będziecie, а || Tt 
nie znaydziecie, w grzechach wafżych pomrze- || na pier 
сіе. Ale przebóg! rzeczecie: iak to być może, || бай 
ponieważ on tak ief świątobliwie ufpokoio- 
ny, у wefoły? Słuchaycie Chrześcianie, wy- 
tłumaczę wam taiemnicę: ale niech zabrźmią 
ulzy wafze, a drżą ferca wafze. To ufpoko- 
ienie y wefołość grzefznika Bóg zagniewany 
dopuścił, aby iedyne z niego uczynił pośmiee | 
wifko, Ulpokoienie iego y węfołość na tych 
{е trzech rzeczach zafadza: że ieft opatrzony 
Sakramentami, że fię zdaie iż przez wzywanie 
miłofierdzia Bożego у akty do śmierci ufpolo-| 
bił fię; że tefłament у w nim pia legata pobo- 
żne rozporządzenia napifał; ato wizyfiko jeft 
iedynym pośmiewifkiem. Słuchaycie, mówię 
powto- 
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l od 
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тап" 
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KAZANIE Р. 407 
powtóre Chrześcianie, a ufzy wafze niech zae 
brźmią. 

Grzefznik zakamiały, na śmiertelney pościeli 
przylmujący powierzchownie Sakramenta $ 
ielt iednym pośriiewifkiem, u Boga. Część I. 
Kazania. 

Grzefznik takiż zakamiały na śmiertelney 

ościeli wzywający iniłofierdzia, czyniący moe 
dlitwę, iefł iedynym pośmiewifkiem u Вора, 
Część II. Kazania. 

Grzefznik zakamiały na śtniertelney pościel 
pifzący tellament, у w nim pia legata to іск 
pobożne rozporządzenia, czyniący іе iedynym 
u Boga pośmiewifkiem. Część III. Kazania. 

Y ten. to ieft widok czwazty, który ia wam 
na pierwfzym Kazaniu nazwałem: żartobliwie 


opłakanym. Mówimy otym. Ad M.D.G. 


Część I. 


Diwa wam fig podobno zdaie, iak to Bóg 

z człówiekiem, zwłafzcza na śimiertelney 
pościeli leżącym, ma czynić żart у śmiech 2 
Daycie pokóy próżnym podziwieniom, tak ieft 
a nie inaczey. „Ani mniemaycie, „Że to ia 2 
włalnego domyfłu mówię; możecie . miarko» 
wać, że nie mam zwyczaju, nic takowego £ 
miey(ca tego ogłafzać, czegobym pierwey 2 
Pifma Bożego, albo z Qyców Swiętych nauki 
gruntownego dowądu nie mial. · Rzeczy zag 

Bb4 tey, 
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IG M т" tey, którą: dzifiay mówię, wielkie mam dowo. | жей 
KAI dy z Pifma Bożego. Na iednym mieyfeu móż | cie goto 
AM) wi Bóg do grzefzników: { Prov: т.р. 26.) „w. | trzeni b 

| i | zgubie wafzey śmiać fig y natrząfać będę РА wat tl; p 

| | | otóż ieden dowód. Na drugim miey(cti mó: || Antyoch 
PA wi Pifmo о Bogu względem grzelzników: || %ġ niezl 

| Pam śmiać fię z nich będzie. (Sap: 4. v. 18.) || 0 

| | otóż drugi dowód. Toż famo у na trzecim || fię oni 

| mieyfcu czytać: (7/fai:1. v.24.) pociefzę је nad, Ani. 

JAH nieprzyiaciołmi fwemi, y pom/zczę fig nad prze- || a te fl 


| | \ ciwniki memi, otóż trzeci dowód. Ма co ich [| miy fen 
%ięcey? Ten zaś pośmiech z grzefznika wiel- ШП 
ce iet fprawiedliwy. RzekłChryftus w Ewan: | kią {0% 
gelii: (Matth: 7. о. 2.) iaką miarką wierzycie, 16 do | 
taką wam odmierzono będzie. Grzelznicy śmie. || оў 


| li бе z Boga, iak mówi Pifmo: przez cały dzień; || we, Pra 
ҮШ! to ief, przez całe życie, śmieli Пе ze mnie, tak о, 
| Żyli, iakby mnie nie było; a przecię ia byłem; | taig pr 

otóż ia to im odżartuię, tak umierać będą, iak- | vize ш; 

by dla nich nie było piekła, a przecię oni będą ala, pó r 

w piekle; јака miarką imietzyli, taką im ой. | tle ьа 

mierzono będzie. #134 ieft naymilfi moi! że Шо. 


Pan Bóg grzefznikom przy śmierci ufpokoie: | 
ie iakieś daie, zofławwe na nich powiezcho- 
wne pokuty y nawrócenia znaki, któremi пе Ji 
fpowiedwk y inni przytomni ciefzą mówiąc: 
fzczęśliwie umiera! a to ieft śmiech у igrzy- 
fko, które fobie Bóg z grzefznika czyni, chcąc 
| о ukarać za to fprawiedliwie, że on Żarto- 
ШИШҮҮ! wał z Boga. Alboż mało tych ieft, którzy Пё 
į | | we- 


піла; 
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wedhig oka у mn'emania ludzkiego, należy: 
cie gotowali ku śmierci, tym wfizyftkim opa- 
trzeni byli, co ief potrzebnego na zgon śmier- 
ci; a przecię zginęli? Mamy przykłady na 
Antyochu, Saulu, |udafżu; ci niby pokutowali, 
За niezliczone iefzcze hiftorye 0 tych, którym 
wfzyfcy śmierć świętą przypifywali, a przecię 
Пе oni po śmierci potępionemi obwieścili. 
Аш! mi zarzuczycie Augufłyna, który pifząc 
ña te fłowa Pifma; (7/04: 32. v.18.) będzie lud 
indy fedział w piękności pokoiu ; naucza: że ú- 
fpokoienie wewnętrzne człowieka z wefoło: 
ścią towarzyfzące jelt znakiem przeznaczone- 
gó do nieba; bo dwoiakie ieli ufpokoienie 
Człowieka: iedno iefl prawdziwe, drugie fałfzy- 
we. Prawdziwe ufpokoienie maig przy śmier- 
ci fwoiey fprawiedliwi; fałfzywe ufpokoienie 
maig przy śmierci zakamiali grzefznicy, Piet. 
wize ufpokoienie rodzi бе z dobrego fumnie- 
nia, po należytym roztrząśnieńiu nic takowegó 
Nie zoayduiącego, coby w nim zakłócenie jakie 
czyniło; drugie ulpokoienie rodzi бе 2 fu- 
Mmnienia złego, o grzechach fwoich nie wiedżące- 
go, bo z niedbalflwa wiedzieć niechcącego; 


| albo przez zuchwałość mniemaiącego, iż mu 


grzechy (а odpufzczone.  Ufpokoienie fpra- 
wiedliwych fprawuie w fercu Bofkim radość 
y pociechę; ufpokoienie grzefzników zakamia: 
łych fprawuie w [егси Bofkim gniew albo 
faczey iefi fkutkiem Bofkiego gniewu, a (рѓа 
wuio 
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wuie w Bogu Śmiech у. nagrawanie nad zgu- | pa, pot 
Ба ich: im interitu vefiro videbo. fzcze ni 
Ale żebyśmy w tey rzeczy fzczegulniey, @ | praw 
przeto pożyteczniey rozmawiali; powtarzam, płańdkie 
com w podziale Kazania powiedział, Trzy | пешеп 
rzeczy fą, które w grzefzniku zakamiałym to || rey nie 
ulpokoienie przy śmierci czynią: pierwfza: ŻE || (mier 
jelt opatrzony Sakramentami; druga: że бе go» || ne, ody 
rąco, niby modli; trzecia: że uczynił pożyt€= || зорі 
czny dufzy fwoiey tefłament. A te rzeczy, ро- || ар 
wiadam wam паутій moi, fa iedynym po- 
śmiewifkiem, na które Bóg grzefzników (pra. 
wiedliwie wydaie. Daymy naypierwey, że 
grzefznik zakamiały, obaczywlzy бе w zgonie | 
życia, przyimie wizyfłkie Sakramenta w ten 
czas potrzebne; (powiada fię, z powtórzonym, 
у ile nędzna fileczka iego pozwąla, mocnym W || any, a 
w ріег Пе uderzeniem; pożywa nayświętfzy dh ut 
Sakrament 2 nabożeńltwem у ze łzami, profi whom 
о ofłatnie pomazanie, y czyni nań inténcyą; W| tieg Ы 
refzcie iuż blifki śniierci, odbiera ой Kapłanaj| wj, А 
odpuft zupełny, 2пс'тасу włzyfłkie kary сгу- Шу few 
{созге ku dofyć,- uczynieniu za grzechy па tam- Íi jm, 


ten Świat zolławiońe.  Wfzylłko to zdaie fief ke hak 


nam dobrze; bo patrzemy tylko па рочліе- i) jg, 
rzchowne fprawy ; ale ieżeli tę. famę rzecz wesi dsi @ 

и еу syfzyfika x | 
dług Boga weżmiemy głębiey, wizy ко рока lie p 
że йе nam być iedynym pośmiewifkiem. аа т 


Naypierwey, fpowiedź tego grzefanika ieft бї 
podeyrzana; ażeby bowiem ta zbawienna bye | 


la, 
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ta, potrzeba do niey wyliczenia grzechów jie- 
{есте nie wylawioriych, jle pamięć pozwala; ża- 
lu prawego, fłatecznego przedfięwzięcia, y Ka- 
płańfkiego rozorzefzenia. Jakież ma być wylis 
czenie grzechów п tego, który fpowiedzi:fsczè- 
rey nie czynił nigdy, ale (ię z nią. па godzinę 
śmierci zachowywał? iakie ma być wyjlicze- 
nie, gdy pamięć ufzła? gdy załadzona na złym 
nałogu namię'ność przeciwne zbawiennym ра- 
tchnieniom'daie rady, y niemi nędznika ladzi ? 
mówi Bernard z Klarewallu: fpowiedzi miery- 
chłe, zwłafzcza: przy śmierci uczynione rzadko 
bywaią prawdziwe.  Augultyn zaś nie śmie im 
obiecywać odpufzczenia grzechów. ‘Jaki ma 
być ielzcze, u niego 221 za grzechy? żałuie nie 
dla pobudki nadprzyrodzoney, nie dla kary wie- 
ezney, ani dla miłości Bofkiey; śle raczey żałuie 
dla utraty życia, fortuny, przyiaciół, iak wyżey 
wfpomniony Antyòch. Jakie ma iefzcze być u 
niego przedfiewzięcie? chyba tylko fłowne;pe- 
wnie, gdyby ma żyć daley pozwolono, chciał. 
by бе wrócić, iak pies do wymiotu, do lubie- 
Źności, do zemfły, do piłańftwa, do krzywdy 
Фс. Jakie iefzcze rozgrzefzenie od Kapłana da- 
ne? iedno jeft mówić nad trupem zgniłym: ia 
Ciebie rozgrzefzai; со mówić nad grzefzni- 
kiem, przez ża} y przedfiewzięcie do rozgrze- 
fzenia nie przyfpofobionym. Prawda, że grze- 
fznikowi, zdaie fig, że опхо wfzyfiko dobrze 

czy- 
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czyni, ale {е myli; czyni zmyślenie јак mówł: | 
Jeremiafz: (Спр 3. 0. 10). Przefłąpicielka Се 
prawa nie tb całym fercu nawwociła fię, ale w | Г, 
klam jlwiė. К oto Bóg dopufzcza, aby nędznik Ж. \ 
wyfzedł na pośmiech ; ridebo. ү: |! 
Pożywanie nsyświętfzego Wiatyku także | a 104 
iet w nim podeyrzane. Do pożywania Ciała p. М 
Jezufowego Ка pożytkowi konieczna potrze» | Е y 
ba, iak obfzernie Augufłyn qaucza: aby człow. ау Ы 
wiek był w łafce poświęcaiący; kto iey nie ma, * o 
a chce pożywać, ten chce bez fzaty godowey | на), ki 
kiefiadować, y zarabia, aby był па ciemności 2017 Y 
zewnętrzne rzuconym. A iak mówi Paweł: | 2 piekla 
Jad fobie pożywa. Grzefznik zaś zakamiały na | 4 czył 
śmiertelne pościeli leżący, nie ma tey łafki, bo ы 
fumńienie iefł grzechem śmiertelnym obciążonez | ЁСЕ 
rawda, zdaie тои бе, źć on dobrze poży wa: ре 
Ale to zdaniė Bóg na niego dopuścił, aby. z nie. | "uk 
go uczynił pośniewifko ; ridzbo. Ойатіе po- | P orz 
mazanie także іе podeyrzane u niego; ten Sa. | Mł 
krament dwoiaki choremu pożytek przynofis on glup 
rófztę grzechów pozoftalłych pomniey(zych шл} 
zgładza, у umacnia człowieka przeciwko pos Prorok 
Кїї na godżinę śmierci; zakamiały zaś grzeż побой 
fznik tych pożądanych fkutków od tego Swięe ban tę 
tego Sakramentu odbierać nie może; czyż ро» Te. 
lyk 


dobna, ażeby ofłatnie pomazanie refztę grze- 
chów pozofiałych w nim zgładziło, gdy po- 
kuta pierwey żadnego grzechu nie zgładziła? 
Czyż podobna, aby tego ofłatnie pomazanie 
жипа- 


3 

4 pog 
Pocznię 
ła nim 


оф 
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wzimacniało przeciwko pokufom, który tuż jeft 
w niewoli czartowfkiey, który tuż iefł zwycię- 
żony od pokufy? Prawda, zdaie Пе grzefzni. 
kowi, że on do pócziu Synów Bofkich należy, 
ale to zdanie Bog dopuścił, ażeby z niego uczy- 
nil pośmiech: iu interitu, ridebo. Odpuft nako- 
niec zupełny, ktory od Kapłana przyjął na go- 
dzinę śmierci, іе podeyrzany, próżny. Jak to 
być może, odpufzczać grzelznikowi czylcowe 
kary, kiedy on przez grzechy (woie iefł pogrą- 
żony w piekło?, trzeba Пе pierwey wydobyć 
z piekła, toż dop'ero przez odpulły ratować 
2 czyfca. 

Chrześcianie moi! nie mogę уат lepiey o- 
pifać tego okropnego żartu, który fobie Bòg-z 
grzefznika uczynił, iak gdy wam powiem o 
Saulu. Królu hiftoryą. . Rozkazał mu Bog, aby 
po otrzymanym nad Atnalecytami zwycięfiwie 
zniofł woyfko nieprzyiacielfkie, у Króla: zabił: 
оп głupie miłofierny, darował życiem Króła. 
Rozgniewany -Bóg pofyła do niego Samuela 
Proroka y Kapłana fwego; mówić mu każe: 
niezbożny Królu! takżeś to wykonał rofkaz 
Pana twoiego? uczyniłeś żart z rofkazu mego, 
wnet ia też uczynię z ciebie pośtmiewifko, gdy 
ci у Króleftwo у życie odbiorę. Na tę firafzlj- 
wą pogróżkę upadnie Król Samuelowi do nóg, 
pocznie profić, aby znibfł grzech iego, aby fię 
za nim przyczynił до Boga; ale gdy Prorok 
achodzi, porwie go za płafzcz, tak mocno trzy- 
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ma, że fig mu kawał płafzcza udartego w ręku 
zofidie. Woła: Samuelu! czemu mię nie ra- 
tuiefz? tyś mię namaścił na Krdlefhwo; oto twe- 
go, mam kawał płalzcza, nie czyń nii tey hań- 
by przed fiarfzemi ludu: honora me coram fe- 
nioribus. (1. Reg:z. 0:30.) A'e Satmue|, żadne- 
go mu nie dawlzy ratunku, odlzedł Ta biflo- 
гуа о Seulu ief żywym wyrażeniem grze- 
fznika na śmiertelncy pościeli złożonego. Być. 
to może, że przy idzie do niego Kapłan, niby to 
Samuel od Boga. pofłeny; rzecze nędznik: Ka- 
planie, fugo Boży, iak mówił Saul, przenieś o- 
demnie grzechy moie, n ódl бе za mną do Bo- 
a! weżmie niby lzrukę płafzcza Prorockiego, 
to іей pod przypadkami utaionego Zbawicie- 
la; zawoła: namiaść mię do Króleliwa wieczne- 
go; tczyń mi fławę przed ludzmi, аБу,піе mó: 
wiono: że nie po Chrześciańfku umieram. 
Stanie бе to wfzyfiko; ale tyle ma pomoze, NIEJ rze 
ile pomogła przytomność Proroka Saulowi, | шар 
Zartował z Вора Szul, Bóg z Ssula uczynił po- йге 
śmiech. Zartował z Boga grzefznik w życiu, ШЙ 
Bóg z niego przy śmierci pośmiewifko uczyn” Шш ш 
W tym przecię Saul fzczęśliwizy, że poznaw 
zgubę fwoię; ten niby pewny о zbawien gk 
fwoim, a pewność iego śmiechem: iw interi doj 
ridebo. О żarcie opłakany! о grzelzniku р ШИ 
dzny! gdy giniefź , befpiecznym iefteś; gc Що 
umierafz, śmieiefz Пе. Гас ieft, (prawiedliw "#5 przy 
za grzechy twoie kara! ШТ 
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Część II. 


Юка rzecz, która to ufpokoienie 'y!wefo. 

łość grzefznikowi na śmiertelney -pościeli 
leżącemu czyni, iefl; że on modli fię, na pozór 
akty iuż wiary, nadziei, już miłości Bofkiey, 
iuż zdania йе na wolą Bofką w fobie wzbu. 
dza, czyli to z umyfłu wła(nego, czyli za pos 
wodem Kapłańfkim. Ze iefzcze wzywa miło. 
fierdzia Bofkiego, a częlło na ukrzyżowanego 
Jezula poglądając, którego ma w ręku fwo- 
ich, całuie rany iego. Pi 


eknęć to rzeczy; mocną 
fą podporą fprawiedliwego ,. ale względem 
grzefznika zakamiałego {а iedynym żartem y 
cję, [POŚmiewifkiem. Pozwala ich Bóg hoynie, aby 
ше. (YA bardziey z niecnoty fię nagrawał, aby wet 
mó. 188 wet oddał; żartował on z Boga, teraz Bóg 
Bi z niego naśmiewać fię będzie. Jawnieyfzega 
cze, | 167 rzeczy dowodu być nie może, jak іе 
ia rozdział pierwizy przypowieści Saląmonowych, 
| po- którego niektóre Йоча na р 

a wlpomniałem, a teraz ku p 


oczątku mowy 
ożytka 5 i wafże- 
‚ши obfzerniey go przytaczam: wołałem, (fło- 
| wa {а Bofkie) wolatem Y mie chcieliście, wycią- 
| {Шайт rękę moig, a mie był, toby poyzrzał, 
| |vzgardziliście wfzelka radą moig, a łaianią 
той zaniedbatiście. Rozumieliście, że to wam 
ha fucho nydzie; przyidzie śmiertelna choro- 
за, przyidzie ofłatni moment, w ten czas ia 
wam oddam za fwoie; wołać do mnie będziecie, 


а Ја 
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а ja ufzy na wołąnie walze zamknę. Wfłanie. 
cie iak nayraniey, abyście radę odemnie wzię- 
li, a to już nierychło, mialo zbawienney rady, 
natrząfać Пе z was będę, śmiać Пе z zatracee 
nia walzego będę. 


ib 
б 


bo, 


үт cię ‹ 
z ciebie 


б/у 


Uważmy te fłowa trochę z Augufiynem 5,4, „аро 


nie fuchaliście, nie weyrzeliście, nie przyięli- 


ście rady, nie baliście fię grożby; te мгу іе п przy 
fowa (а wyrażeniem żartów, które өгге у 
cy fobie z Boga czynili. Patrzcie mówi Auguely, 


fyn, iak fowo w fowo Bóg żart z (iebie u- 
czyniony oddaie pośmiewifkiem. Grzelzniku! 
gdym ia na ciebie wołał przez Kazania, пав 


tchnienia ferdeczne, tyś tak бе udawał, iakbyśhi,? , 


tego nie fłylzał, otóż gdy ty przy śmierci wos 


łać będziefz na mnie, ia zatykaGufzy moie Ье, ył 


dę, abym cię nie iłuchał. Grzefzniku! gdym ia 


cirękę podawał przez święte przykłady, tyki 
zinyślałeś, iakbyś tego nie widział; otóż у, iai 


gdy ty przy śmierci ręce twoie wyciągać bë 
dziefz do mnie, nie będę na to patrzył. Grze 
fzniku! gdym ia ciebie (zukał przy fpowig; 
dziach, tyś fię kryl przedemną taiąc grzechýj 
otóż gdy ty mnie fzukać będzielz przy śmiem 


ШИ 


ci, ia йе fkryię przed tobą, abyś mnie nie ZNA, 


lazł. Grzefzniku! gdym ia grozi, уа ówił W 
Ewangelii: ieżeli życia nie poprawilz, będziefi 


fądzony y piekłem karany; ty fię z tego śmiał), 


| 


leś, uroiłeś (obie, że to bayki, próżńe poftea 


chy; otoż gdy mię przy śmierci profić będzielź 
abym 


„Bał 


йй 


anie. 
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abym cię obronił od fądu y piekla’, ia Пе bę- 
Че z ciebie śmiał, у nagrawał: in interitu ridt- 
bo, EF fubfannabo. 

Jakoż naymilfi moi fprawiedliwie Пе tak 
fłanie; ieżeli bowiem z gruntu rzecz bierzemy, 
te nabożeńftwa, akty, wzdychania, całowania 
Krucifixa, które grzelznik zakamiały na pozór 
czyni przy śmierci, Їз podeyrzane, zimyślone, 
Mamże wierzyć, że on prawdziwie mówi: ko- 
sham cię Boże nadewfzyfiko! który ma w do- 
mu nierządnicę potaiemną? a gdy mu rzekł na 
fpowiedzi Kapłan: ieżeli cię Bóg do zdrowia 
przyprowadzi, obiecuiefzże oddalić ią od fie- 
bie? on odpowiedział: iużci bym iey nie od- 
dalił, ale przyrzekam, więceybym z nią nie 
grzefzył. Ta odpowiedź wielkie podeyrzenie 
czyni, że on bardziey kocha nierządnicę, а niu 
żeliBoga. Mamże wierzyć: żeon jeft w nadziei 
zbawienney u/prawiedliwienia fię Bogu y po» 
Zyfkania nieba, kiedy nie zażywa koniecznie 
potrzebnych do tego frzodków? podobny wła- 
śnie do owego, który bez okrętu y łodzi chce 
przepłynąć morze, Mamże wierzyć: że te łzy, 
które wylewa, obmyią dufzę iego, kiedy tylko 
Z przyrodzoney pobudki pochodzą ?} kiedy plaa 
cze żony, dzieci, życia? Maimże wierzyć: że te 
całowania ran Jezulowych ziniękczą litościwie 
Zbawiciela ferce, kiedy {з Jodafzowfkie? Gdy 
cię napadnie nieprzyjaciel na zabicie, a inaczey 

Ce my 


bę 
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ma бё bronić nie możefz, do nóg iego upadafze 
caluiefz, nie przeto: abyś go kochał, ale dla te” 
go, abyś йе z rąkiego takim fpofobem wykrę” 
cił; podobnie czyni grzefznik blifki śmierci, po- 
gnaiąc to, że Chryflus ieft nieprzyjacielem ies 
go,yżego w krótce zabiie, całuie rany iego, 
nie dla tego: że go kocha, ale dla tego, że lie» 
bie kocha, y Żeby fię rad z rąk iego fprawie- 
dliwych wydobył. Wfzyfikie zgoła nabożeń- 
fiwa iego fą podeyrzane; fą zmyslone; a cho» 
ciaż nieiakie w nim fprawuią ufpokoienie, to 
ufpokoienie іе pośmiewifkiem, ielt żartem, 
który z niego Bóg czyni; videbo. 

Przydaycie у to, co mówi Auguftyn na te 
fowa Plalmu (2. 0.4.) Qui habitat in celis, 
irridebit гог. Który mięlzka w niebie, naśmie- 
wać бе z nich będzie. Mówi zaś ten Осіес 5, 
że Bóg fprawiedliwy nie tylko fam z nabo- 
Żeńftwa grzelznika zakamiałego na śmiertelney 
pościeli złożonego śmieje fig, ale też czartom 
śmiać fię z niego każe. Bo iak on, gdy głosBo» 
(ki fłyfzał, naprzykład przez Kaznodzieiów o- 
powiadany, y fam fię z niego śmiał, y innych 
równych fobie zbrodniów бо fzydzenia pobu- 
221; tak też, gdy on przy śmierci woła do Во» 
ga o miłofierdzie, y Bóg fię śmieie, y czartom 
naygłownicyfzym nieprzyiaciołom iego śmiąć 
fię każe. Przeto, ieżeli przeftaiemy na рожа» 
dze Auguftyna: przy łóżku śmiertelnym grze- 
fanika zakamiałego, w ten czas gdy mówi na 


z” 
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pozór: kocham cię Boże! mam nadzieję w mi- 
łofierdziu twoim ! pragnę cię widzieć! gdy 
Krucyfix ścifka, gdy rany Jezufowe саїше; w 
ten czas mówię, przy śmiertelnym iego łóżku 
czatci widowifko fzyderfkie zekładaią; śmieją 
fię, natrząfaią; dobrze, dobrze mów iĝ; całuy 
Jezufa, Ыу Пе w pierfi, wwołay Kepłana; na. 
fzym iednek będziefz, bo to obłudnie czynifz; 
a chociaż tego grzefznik nie widzi, to fig dla 
tego z dopufzczenia Bofkiego dzieie, aby fpo- 
koyńie zginął. Ah nędzny okręcie! rozutni. fz, 
że do pożądanego płyniefz brzegu, a ty oślep 
na ukrytą leci(z fkałę! dopiero ruinę poznafz ; 
gdy fię na drobne części rozfypiefz! ін śnferiju 


sidebo. 
Część „III. 


fiaa у 214 to niefzczęśliwe grzefznika za. 
kamiałego ufpokojenie pochodzi, Że on u. 
czynił należyty tefłament; długi, które miał, 
wypłacić, krzywdy, które Wy rządził, парго» 
dzić kazał; na Klafztory tyle y tyle, na wymie 
rownie fzpitalu tyle у tyle, na pogrzeb tyle у 
tyle tyfięcy wyznaczył; opifał у to, aby nie 
inaczey tylko w zakonne fukni go chowano; 
przydał y со, ieżeliby na pogrzebie iego było 
Kazanie. tedyby nie infze być miało, tylko о 
próżności światowey, Nie przeczę temu, Że 
takowe  teflamentalńe rozporządzenie "może 
grzefznikowi zakamiałetnu, па śmiettelney po. 
Сса ścieli 
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ścieli leżącemu, nie małą przynieść pociechę y 
ufpokoienie; mówię iednak Chrześcianie moi! 
że у to wfzyfiko przed Sędzią Bogiem іе 
przyczyną, aby był nędzny grzefznik nagra- 
wany. Naypierwey trzeba wiedzieć, Że tefła- 
ment, by бе mógł nazwać pożytecznym dla 
dufzy у zafługuiącym niebo; trzeba, sby był 
czyniony w fłanie łafki; to ief: aby ten był 
bez grzechu śmiertelnego, który go czyni, y w 
ten czas, gdy go czyni; (iako tego mądrze X. 
Marcin Roa Jezuta Hifzpan, w Traktacie o 
fłanie dufz w czyfcu zofłaiących napifanym 
dowodzi.) Ten zaś grzefznik, o którym mo» 
wa, ief tuż w grzechach; gdy pifał pobożne 
rozporządzenia, był w grzechach, a iak ma być 
teflament iego pożyteczny? Rozporządzenie 
tefłamentalne powinno mieć pierwey przed fo- 
bą rozporządzenie fumnienia, bo bez niego ieft 
jak ciało bez dufzy; aiak ciało bez dulzy iefł 
trupem; tak tefłament bez rozporządzenia fu. 
mniennego іей trupem, ieft iedynym grzefzni- 
ka pośmiewifkien:. 
Weżmy to famo, co powfzachnie mówię, 

w dokładney fzczegulności. Co profzę ten grze» 
{znik fwoim, pofłanowił teflamentem ? Oto 
naypierwey, aby długi pooddaw ano, krzywdy 

onagradzano; a nie {ей2е to iedyny śmiech? 
Mógł fam oddać, y nie oddał, bo oddać nie 
chciał, y gdyby dłużey pożył, zapewneby 
nie oddał! Oddaie trochę, gdy iuż nic mieć nie 
MOa 
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może. Nędzniku! nie prędkoś począł być Za. 
cheufzem, {nie ufłyfzy(z tego pożądanego flo- 
wa: falus hitic domui, -zbawienie domowi 
twemu! Ого znowu naznaczył: aby (zpital 
wymurowano ; tyle y tyle tyfięcy na zakony 
rozdano, tę y tę intratę na ubogich obrócono3 
a nie iefłże to śmiech iedyny? Odezwą (їе fu- 
kcefforowie mocni a potrzebni; rzekną: Jeżeli 
chciał, czemuż faim nie czynił tego? wfzakże 
miał czas? у my iefłeśimy potrzebnemi, iefłeś. 
ту Kościołem. Juźci pia legata złamały fzyię. 
To iet co mówi Dawid: (P/al: 62. v. 10.) in. 
troibunt im inferiora terre,..partes vulpium t- 
runt. Wnidą w nifkości ziemi, częściami (се 
będą; to ief: fukceflorowie wfzyltko na fwo» 
ię ftronę chytrze przekręcą. 

Oto iefzcze napifał w teflamencie , aby 
wielka bardzo liczba Mfzy Swiętych zań od- 
prawiona była, aby w zakonney fukni leżał, a- 
by nie inne tylkó o marności świata na pogrze- 
bie iego imiane było Kazanie; а nie iefiże to 
śmiech iedyny? Niech będzie nędzniku! mil- 
lion Mfzy za ciebie po śmierci; ieżeliś za ży. 
wota z dufzy twoiey nie uczynił Bogu ofiary, 
za nic wfzyfłko; a kto cię z piekła uwolni? 
Bóg te Mfze weżmie do fkarbu Kościelnego, 
albo inney dufzy ku iey z czyfca wybawieniu 
przyftofuie. Każefz бе w fukni zakonaey cho. 
wać? Nędzniku! gdybyś był w zakonney fkro. 
mności żył, a w fukni świeckiey leżał, toby 
Сез 
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było dobrze; ale żeś żył w rofpuście świe. 
ckiey, a w zakonney fukni chcefz leżeć, fuknia 
cię nie zbawi; nie wygrafz Dawidzie w zbroi 
Saula. Każefz: żeby Kazanie na pogrzebie two- 
iin było o próżności świata? iuż to Kazanie 
nie dla ciebie; było Kazań fłuchać w życiu. A 
jeżeli cię na nim pochwali Kaznodzieia, o iaki 
śmiech! Tam cię chwalić będą, gdzie ciebie піз 
będzie; a tam cię dręczyć będą, gdzie będziefa 
laudarir, ubi mon er;  cruciaris, ubi es. Ale na 
co wiele? grzefznik zakamiały na śmiertelney 
pościeli złożony, pośiniewifkiem Пе ftaie, Po. 
śmiewifkiem fię fłaie przez przyięcie na pozór 
SS. Sakramentów, pośiniewifkiem przez wola- 
nie do Boga o miłofierdzie , pośmiewifkiem 
йе Паје, przez ułożenie teflamentu; wfzyliko 
to pokóy mu nieiaki przynofi, a ten pokóy iefł 
fallzyswy; ten pokóy iak fen Jonafza pod czas 
nawałności morfkiey, po którym wrzucony 
będzie w piekielne głębokości; ten pokóy do- 
pufzczony od Boga, aby grzefznik Wyfzedł na 
pośmiewifko ; in interitu vefłro ridebo €F fub- 
fannabo. 

Gdy to fłyfzycie naymilli Chrześcianie moi! 
nie wątpię, że iużeście Пе dorozumieli zupełney 
grzefznika tego niefzczęśliwości, którego dzi- 
бау ofłatni raz przed oczy wafze wyftawiłem. 
Albo weyrzyimy iefzcze raz na niego, obacz- 
my ofobliwyni fpofobem nędznego. Gdy fię 
bowiem finucił, dziwował, lgkał, bolał, mogła 
być 
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być iakakolwiek nadzieia zbawienia; ale gdy 
бе w grzechu ufpokoił, mnie (їе zdaie: iż iuż 
ieft w letargu dufznym. © Albo więc weyrzyie 
my na niego iefzcze raz, Ale co fię ta dziei 
fłuchacze moi? Żyiefz on? ah nie żyieł My 
йе tu zagadali, a on niefzcegśliwą piekłu wye 
gionął dufzę! ah nie żyłe ! oczy przewrócone, 
geba otwarta, zfiaiałe ийа, głowa fchylona, 
nos zakończony, pierfi wydęte, cały iak Йгопа 
wyciągniony. Ah iuż nie żyie! żal mi, że u. 
marl; żal mi, że zginął na wieki. Ale tak mu 
należało umierać, aby Пе fprawdził fprawiee 
dliwy Јегц(а moiego wyrok: ( Joan: 7. №. 34 
E? cap: 8.0. а.) Szukać mię będziecie, у mie 
zmaydziecie, a w grzechach wa(żych pomrztcie, 

'Erafilo (ię, że gdy Paweł Apofłół mial Ka- 
zanie, młodzian fłuchaiący z ganku Kościelnee 
go upadł, y na mieyfcu trupem zofłał. Obas 
czywfzy Paweł trupa, zamilkł. . Daią przyczy» 
nę Оусоміе Swięci; Бо: famitrup do zgroma+ 
dzonych ludzi dofłatecznym był Kązaniem, 
Podobnie ia-fobie dzifiay poftąpię, gdy widzę 
trupa (еро grzefznika niefzczęśliwego „ zamile 
koç, niech оп refztą Kazania będzie. Słuchay» 
cie naymilfi moi, co оп do was mówi. Ja to 
ieftem trupem tego-człowieka, który nieczyfło- 
ści popełniał, nieprzyiaciołom fwoim niechciał 
odpufzczać, który wielkie bliźnim tak na for. 
tunie iako у na fawie czynił krzywdy, nies 
winnych prześladował do cięlzkiego ich ftrz- 

Ceg 
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jenia, w próżności zatapiał Пе, a o Boga ея. 
А nie dbał, dla tego fprawiedliwym wyrokiem 
Bofkim ieft potępiony; ieżeli у wy takietni też 
będziecie? zapewnę w godzinę śmietci odda- 
cie czartu dulze wafze. Ja ieftem trupem te- 
go człowieka, który nigdy fię fzczerze niefpo- 
wiadał, tail grzechy, a świętokradzko do nay» 
ówiętl(zego Sakramentu przyfiępował, Amen. 


VF UE LVF UTERE 
ADWENT V. 
KAZANIE 


Na Niedzielę т. Adwentu 


O piekle grzefznika umarlego. 
Mortuus,... ET fepultus eft in inferno. 
Luc: 16 v: 22. 

Nag 


ŠR : 
ё U Мам przefzłego roku, witcie, którzyście 
Ry mię pod czas Adwentu fłuchali; umarł; 
przefzłego roku grzefznik, a umarł w 
grzechach fwoich , których fzczerą pokutą 
zgładzić nie chciał, Umarł; a gdy umierał 
we trzech widokach dziwne miał odmiany na 
twarzy у na fercu fwoim; a w czwartym wi- 
doku, który wam czwarte uczyniło Kazanie, 
micfzczęśliwą wyzionął dulzę w fzpony pie- 
kiel- 
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kielnych fępów, którym 2 podeptaniem krwi 
Jezufowey fłużył, Już umarł, y dofyć o 
śmierci iego mówiliśmy, niceśmy nie mówili o 
pogrzebie. Dzifiay przychodzę do was, abym 
wam fłowami  Jezulowemi opowiedział po- 

rzeb iego: fepultus in inferno, ogrzebiony 
w piekle. Dufze fprawiedliwych nie maią po- 
grzebu, fame ty lko ich ciała grzebią; zaś grze- 
izników w grzechach fwoich bez po kuty u- 


иеде ch у dufze у ciała pogrzeb maią. Du- 


„fze ich grzebią w piekle, a ciała do czafu w 


ziemi; ba у te po zmattwychwfłaniu po- 
ofzechiiyńi ER będą w piekle. О 
tym więc grobie, czyli raczey o tym grzefzni- 
ka umarłego piekle, przed obliczem wafzym, 
eżtery Kazania uczynię; całą rzecz ich na dwóch 
2 Katechizmu zafadzaiąc pytan'ach. 

Pytaią Katechifiowie; со to iefl piekło? у 
odpowiadatą: piekła iet mieyfcen wfzelkie- 
go niefzczęścia у niewy powiedz ianych ак. 
Pytaią daley: na czym należy to niefżczęście y 
niewypowiedziane męki?  Odpowiadaią: na 
trzech rzeczach; na odrzuceniu od widzenia 
Boga, na ogniu pożeraiącym, y na robaku gry- 
zącym. 'Те dwie odpowiedzi będą matervą 
Kazań y opifania niefzczęśliwego Папи grze- 
fznika pogrzebionego w piekle, Pierwfza Död 
pówiedź: 26 piekło їећ mieyfcem niewypo- 
wiedzianych mak, będzie materyą dzifieyfzega 
Kazania. Druga odpowiedż: że жЕ 

ZiRe 


425 Adwent V. 
dziane męki zależą na odrzuceniu od widzenie 
Boga na ogniu poźcraiącym, na robaku ufła- 
wicznie gryżącym , będzie imateryą trzech 
dalfzych Kazań. Ма pierwfzym Kazaniu po- 
wiem : niefzczęśliwy grzelznik pogrzebiony 
w piekle, bo przyfzedł na mieyfce так niewy- 
powiedzianych; na drugim Kazaniu powiem: 
niefzczęśliwy -grzefznik pogrzebiony w piekle, 
bo iefi odrzucony od widzenia Boga; na trze- 
cim powiem: niefzczęśliwy grzefznik pogrze- 
biony w piekle, bo їе w ogniu poźeraiącym; 
na czwartyim powiem: niefzczęśliwy grzelznik 
pogrzebiony w piekle, bo go robak nieumie- 
raigcy gryźle y gryść będzie. Zebytn zaś dzi- 
йау opifał wam, niefzczęścię grzelznika po- 
grzebionego w piekle, pochodzące z mąk nie: 
wypowiedzianych, trzeba mi pokazać przy- 
czynę, dla których-to męki piekielne Їз niewy- 
powiędzianemi ; y chętnie to czynię  Dwię 
przyczyny ік niewypowiedzłanych w piekle 
naznaczatn, które oraz będą dwiema częściami 
Kazania. Pierwfza przyczyna у część Kazania; 
męki grzefanika potępionego maig pow/zechność 
do udrgczenia, . Druga przyczyna у część Ka» 
zania: męki grzefznika potępionego, w tym 
powfzechnym ueręczeniu maig mieznośną: Cifu 
250 АА M. D: С. 
2 a 
Część. I. 
R Ozenieciefz wy naymilfi Chrześcianie moi? 


со toieft ta powfzcchność do. udręczenia, 
kto- 
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którą męki piekielne maia? . Moglibyście ią fo. 
bie różnie tłumaczyć , ale ieżeli iednego ze 
mng chcecie być zdania , wiedzcie, że ta po- 

* wfzechność firafzliwa naypierwey na tym fig 
zafadza: że w grzefzniku potępionym nay- 
mnieyfzey nie będzie cząlłki, któraby nie cier- 
piala; powtóre па tyim: że żadnego ftworze- 
nia nie będzie, ktòreby бе nie przyczyniło do 
udręczenia potępionego з po trzecie: że żadney 
okoliczności nie będzie, za którąby ofobliwego 
karania nie podeymował potępieniec.  Czło- 
wiek ze dwóch бе części аба, z dufzy y g 
ciała, dufza ma rozum, wolą, pamięć: ciało ma 
zmyfły у członki. Рага potępieńce na rozu- 
mie, woli y pamięci, ciało potępieńca na хуй. 
kich zmyfłach y па wfzyftkich członkach cier- 
pieć będzie. Rozunu niefzczęśliwego wfzyft- 
kie myśli odfiąpią: mec ratio, nec fapientia, iak 
mówi Pifmo: (Ecele: 9. v. ».) te w nim tylka 
iak fztylety tkwić będą uwagi: Araciłeś Boga, 
fraciłeś niebo у zbawienie; iuż ta rzecz na 
wieki nie powetowana, iuż 2 tego naynie- 
fzczęśliwizego. fłanu wydobyć бе niepodobna, 
Wolą rozdzierać będą gwałtownie przełama. 
ne affekta, że ona te meki, które całą fobą nie- 
nawidzi, całą {Ьа ponofić mufi; że z tym, od 
ezego fię całą ufilnością oddalić pragnie, być 
mufi na wieki; że ztym, czego nie chce, feft 
zawfze, a z tym, czego pragnie, nigdy nie Ье- 
dzie. Pamięć też potępieńca, wścięka йе od 
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żalu, kiedy fobie w([pomni na popełnione grze. 
chy, na ofiarowaną fobie nie raz łalkę do ро: | 
kuty. Ah ia niefzczęśli wa! na cożem Пе kiedy | 
na grzech odważyła! . Wfzakże acz raz, drugi, | 
у dziefiąty obraziłam Maiefłat Bofki, udawizy 
бе do pokuty, odebrałam odpuflzczenie. O 
mnie! na cóż ia znowu po pokucie na nowy 
grzech odważyłam Пе! ten grzech był oftatnim, 
po nim popełnionym bez pokuty. w piekło w 
padłam. . Gdzież fię podziały łafki Boże, które 
miewałam, gdzież fię podziały owe natchnienia 
do fzczerey fpowiedzi? gdzie'owe przediie- 
wzięcia, któremi mówiłam: wyfpowiadam fię 
w to lub wto święto; póydę do tego lub tego 
Kapłana; odftrychnę бе od wfzelkich okazyi, 
które mię w nałogu grzechowym, trzymaią з 
minęło to wizyfłko, y iuż więcey nie będzie, 
nie będzie natchnienia, przedfiewzięcia, Swięta, 
Kapłana, fpowiedzi!' Ah iam niefzczęśliwa! 
Раба, pią cierpi na wfzyfikich wla- 
dzach fwoich, ale у ciało potępieńca cierpieć 
będzie na wizyfikich zmyfłach y członkach 
fsoich, W oczach potępionego ciała fame tylk 
ko łzy będą. Przeklęte oczy! przed tym byly- 
ście pełne niewfłydliwego ognia; czas, aby te 
lubieżne pożary łzy wieczne _zalewały. Обу 
ротеріоперо ciała napełnią owe rozpaczaiące 
ięczenia y “ryki. Przeklęte ufzy! dobrze tak 
wam za fłachania у ufłuchania niegodziwych 
namów, fzkodli wych. obimów, bezecnych (zee 
ptów. 
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ptów. Powoenienie potępionego elała fmród 
nieznośny z ciał fkwarzących йе zawali. Ah 
światowi delikaci! ah Panie delikatne! ieżeli Пе 
na to тіеуісе doflaniecie; te będą wafzel idro- 
gie perfumy, te kordyzły, te ferdeczne wódki: 
Буй pro fuvavi odore fætor. (4/ic 3. v.24.) 
Smak potępionego ciała у ten nie bez udręcze. 
nia. Powiadałeś potępieńcze: że ci pościć nie 
podobna było, y iednego piątku bez mięfa fię 
obeyść nie mógłeś! jaka ci Пе nudność w żo- 
łądku dzieie, gdy cię jak pfa głodem morzą? fa- 
mem patientur ut canes: (P/al: $8.v.7,) gdy сї 
żaby, padalce za potrawy, żółć fmoczą za wi- 
no (iawiaią? fel draconum vinum eorum. ( De- 
ut: 32. 0.33.) Со do dotknięcia należy, dosć 
powiedzieć, że całe'ciało pożerać będzie ogień. 
Niefzczęśliwe dotykania! o których fię ng miey- 
{си Swiętym ani wfpomnieć godzi, iaką wy 
mękę temu mizernemu сїгїп gotuiecie? Со ro» 
zuiniecie? na co Goliatowi kamieniem w gło» 
wę ugodzono? dla tego, że tą hardą głową 
Dawida przenofił y pogardzał; że głowa іеї 
imieyfcem pychy у nadętości, dla tego w niey 
Goliat raz śmiertelny ponitfł, Na co fg АМа- 
lon, przeieżdżaiącpod drzewo, za włofy zawie: 
fil? Odpowiada Chryzoftom: że był pełny pró- 
ności, у chciał na tych włofach Oycowfką kos 
ronę nofić. Тек każda część cisła potępione» 
go mękę (woię mieć będzie, którakolwiek do 
grzechu iakiego śmiertelnego fużyła człowie- 
kowi. 
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kowi. Przeklęty potępieńcze! zniefiefzże pos 
wfzechność так piekielnych? Nom ' quiefcer, 
жедие evit requies vefiigio pedis їшї. (Пешо. 
v. 65.) Nie odpócznielz, flopy. nawet nóg two: 
ich. pokoiu nie będą mialy, Niefzczęśiiwym 
będziefz na dulzy у na ciele; na władzach dufzy 
у na zmyRach ciała, także y częściach iego, bo 
па wfzyfikim udręczony: megtie erit reguies Ure 
Jigio pedis tut. 

Y ztąd, powiedziałem, męki piekielne po- 
wfzechność maią, że między fiworzeniami, któ- 
rych potępieniec na złe zażył, żadnego nie bę- 
dzie, któreby бе до udręczenie iego nie przy- 
łożyło. Przed grzechem pierworodnym, w 
fldnie owym świętey niewinności, wfzyfłkie 
fiworzenie było podległe człowiekowi, chętnie 
mu fłużyło do wygody, do pociechy: lecz gdy 
człowiek wykroczył przeciwko Maiefłatowi 
naywyżfzemu, gdy obraził cięlzko wfzelkiego 
fiorzenia Twórcę; tak zaraz wlzyfłko lwo- 
rzenie obrufzyło fię przeciw człowiekowi, iuż 
go za Pana (wego znać nie chciało; ale gdyby 
od wfzechnocności Bożey zatamowane nie by- 
ło, tedyby człowieka znifzczyło у z kretefem 
zgładziło, Przeto, nie każe Пе dziwować Am- 
broży S., dlaczego Adamowi przed grsechem 
pofłulzne zwierzęta, po grzechu frogiemi fię 
Пау. Frafia fig to (mówi) y teraz, kiedy fig 
któćprzebierze, albo mafzkarę na ficbie we- 
sanie, że pies iego włalny ma go za obcego, у 

rza- 
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rzuca fię na niego; tak ponieważ Adam wziął 
na fiebie mafzkarę grzechu śmiertelnego, -zwie- 
rzęta y beflye inne nie rozumne nie uznały go 
za Pana; y gdyby бе im po grzechu był nawi- 
nal, pewnieby go były rożlzarpały, tylko że go 
ręka Bofka przy życiu zachowała, a tey śmiało< 
ści; a bardziey natrafienia Adama kryiącego fię, 
zalufzonemu fłworzeniu nie pozwoliła. Lecz 
w piekle już tey ręki zatrzymującey Bóg um. 
knie, у da pozwolenie sefzelkiemu ftworze. 
niu, aby Пе nad grzefznikiem potępionym mści. 
ło. Wieciefz naymilfi moi! dla czego to Jan $, 
piekło nazywa pieczęcią gniewu Bożego? Tak 
fobie myślcie: że iak kiedy Król żołnierzy 
fwych pofyła do iakiego buntowniczego mia. 
fta, daie im rofkaz pifany, y pieczęć fwoię na 
nim przycifka ; za którą pieczęcią maig pozwo= 
lenie y śmiałość żołnierze, aby na miafło ude- 
rzyli, buntowników w pień wycięli, fortuny 
zrabowali. Ого? piekło ieft iak przyciśniona pie» 
częć na rofkazie, który Bóg wizelkiemu wo- 
rzeniu na udręczenie grzefznika daie; iak Пе 
tylko on do piekła dofianie, iuż wfzelkie fiwo- 
rzenie to udręczenie firafzliwe nad nim Wy» 
konywa. 

Rzeczecie: w plekle wfzyfikiego fiworze- 
nia nie mafz, {з tylko czarci, ludzie у ogień; 
iaskże tedy wfzelkie fiworzenie dręczy człowie. 
ka potępionego w piekle; ponieważ go w pie: 
kle nie mafz? Odpowiadam: асе w PNA 
MAK 
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malz wfzyfikiego flworzenia, iednakowoż mo- 
że wfzyfiko potępionego dręczyć, а (о z tych 
przyczyn: Во naypierwey każdy potępienieg 
ma żywą uwagę tego,że wlzyfiko fłworzenie, 
którego on żle zażywał, na niego nafłępowało 
przed Bogięm, aby był potępiony; y że nafła- 
wa, ażeby Бу! bez folgi. dręczony; z tey ży- 
wey uwagi rodzi Пе w nim imaginacya, dla 
którey mu (е zdaie, że na niego wlzyfłko ftwo- 
rzenie biie; że biią na niego pieniądze, któremi 
grzechy kupował; że biią na niego pałace, Ка. 
mienice, w których grzechy płodził; że biią 
na niego potrawy y napoie, któremi Пе do grze- 
chu tuczył; że biią na niego konie, któremi na 
grzechy wyieżdżał, Widzieliście, kiedy czło- 
wieka z spprehenfyi boiaźni піерггуіасіеја 
fwego od rozumu odefzłego? Оп polfpolicie 
choć w domu iego nieprzyiaciela nie będzie, 
on (mówię) porywa Пе, powiada: że nieprzy- 
iaciel przyłzedł; chcć go nikt nie widzi, on 
nieprzyjaciela widzi, pokazuie: oto ieft; toż fa- 
mo, owa żywa w potępieńcach uwaga fprawi, 
że chociafz w piekle {tworzenia tego, którego 
oni na złe zażywali nie będzie; będzie fię iednak 
zdawało, iakby było, у na nich nieubłaganie па- 
ftawało. Y tym ielzcze fpofobem wfzyfiko 
fiworzenie człowieka dręczy, że czarci różne- 
go ftworzenia larwy па fiebie biorą, a potę- 
pionym fig pokazuią; co jeft iak iedno, owlzem 
daleko ciężfzyin ieli przejęciem {erca potępio- 

nego, 
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перо, 'iak'gdyby 'go famo żle zażyte dręczyło 
fiwoczenie. Niefzczęśliwy grzefzniku! Bóg cię 
porzucił, wizylikie na udręczenie twoie po- 
wfłało ftszorzenie; któż twoim przyiacielem 
będzie? to podobno w(pół.mięfzkańcy twoi, 
szarci y inni potępieńcy? Ah nędznikti z takie= 
miśprzyiaciołmi! czart katem, w/pó!potępień: 
cem, plem na ciebie -wściekłyin; wikótałeś! væ 
tibi Joli, biada tobie famemu. ; 
jelzcze у 2184 męki piekielne powfze: 
chność do udręczenia maią, że każdą naymniey: 
(га okoliczność, która Пе w grzechu znaydtie; 
bóg karać będzie. О ważaycie naymi! moil 
w każdym śmiertelńym grzechu nie tylko fa- 
mą fptawę, która jeft iltotg grzechti, ale też 
okoliczności, dla których grzech od grzechu 
ciężfzym bywa; o iak ich ief wiele! Tych d- 
koliczności dwoiakie ie zřzódło; iedne Пе 
trzyma z (топу Boga, а drugie 2 (tony two- 
rzenia; względem Boga tyle Пе złości w grze- 
chu żnayduie, ile bywa uwag па tytuły y do- 
fkonałości obtażonego Boga. Względem ílo- 
rzenia tyle Пе w grzechii złości znaydiiie, ile ieft 
єлбє świętych, przeciwko którym fig gtzelzy, 
у ile ieft tych, którzy (ię tym grzechem gora 
Гез. O iak wielka liczba iet takich okoliczno- 
ści! О iak wiele karania gczech każdy 2 tey 
miary za foba ciągnie! Co ża męki będą dla te- 
go ięzyka? dla tych oczu? dla tych ufzu? dia 
Dd уса 
X. Balfania Przygod: Tom PI. i 
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tych rąk? dla tego ferca? Każda uwaga na Bo- 
ga miana; jedna na Boga Dobrego, druga na 
fprawiedliwego, trzecia na wfzyliko widzące- 
go, na Stworzyciela, па Odkupiciela; któż 
przeliczy dofkonałości Bofkie, które fię grze- 
fznikowi na grzech odważaiącemu Пе do myśli 
<dzieraią? Każde fprzeciwianie бе cnocie; na- 
przykład popełniłeś cudzołófłwo, tym (атут 


fprzeciwiłeś бе pofłufzeńfiwu , boś nie ufłu- 
chal przykazuiącego Boga; 


fprzeciwiłeś Пе czy» 

ftości, fprzeciwiłeś Пе fprawiedli wości бес. Ka- 
2да iefzcze pogorfzona ofoba ofobney wycią- 
a па potępieńca kary. Rachuycie te kary, ie- 
Żeli możecie; ale podobno pierw 
cie wfzyfłkie Oceanu krople, wfzy 
gów piafki, wfzyfikie drzewa liścia, w fzylfikie 
nieba gwiazdy. Ah Boże fprawiedliwy! iak 
furowe fądy! iak cięfzka ręka twoia, którą 
rzefznika karzefz! Przeklęty grzechu: za cóż 
ја ciebie tak fnadno popełniam? właśnie iako- 
bym nagrody a nie karania za ciebie czekał. 
Cóż to mi Бе dziecie, że gdy idę na fpowiedź, 
znając zawikłane cięfzkiemi gfzechami fumnie- 
nie, rachunku, należytego nie czynię? okolie 
cznóści grzechowe za пісі 
gorfza! okoliczności różniących grztch od grze- 
chu nie powiadam? Co iefzcze gorfza! liczby 
grzechowey przed Kapłanem nie wydaię? a 
choć mnie йе pyta, odpowiadam: któżby fię 
tego napamiętał? ta zaś odpowiedź rodzi fię al- 

bo 
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bo z hardego umyfłu, ana z leniwa fzkoali- 
wego. Сб? to ia naylepize go czynię? wzdyć 
го іа te wlzylikie okoliczności, te wiz zyfikie li- 
Өрү do piekła fobie zachowuię, abym za nie 
bez końca, bez liczby c cierpiał? 

Chrześcianie moi! otoż ten potępieniec, któ. 
ry roku przefzłes "О „w oczach watzych nie- 
fzczęśliwą wyzionął dulzę, iuż tę pow fzechność 
mak piekielnych co do dulzy cierpi, a co do 
ciała, fw епо czafu cierpieć będzie. Obowięzu- 
ię was na miłość zbawienia wafzego, kaycie бе 
z tak wielkięgo cudżego nielzczęści a... Gdy wi- 
dzicie: że ieden y drugi idący przed wami, na 

kiey drodz e upadł, у поре złamał; wy па 

Jziecie; gdy widzicie: że Пе ie- 
{ ша па iakiey zawadźie, rozbiła, 
wy па (02 zawadę nie prowadzicie wafzey 
fzkuty; oto ten nielzczęśli: wy, idąc fzeroką dro- 
g3, У padł w otchłań plekielną, y zginał rozbił 
Пе o {Кае grzechu $r relnego, у na dno pie- 
kielne pofzedł. Kaycie Пе 2 niebefpieczeńliwa 
iego tey fzerokiey drogi, tey (кагу, Móy Bo. 
że! czego wy nie czynicie, abyście od choroby 
przykrey lub bólu doczefnego ciało walze za- 
chowali? naymilfzych fobie rzeczy zakazuie» 
cie, гс2 was do nich appetyt, chęć у wrodzow 
na ciągnie fkłonkość; czemu? bo choroba cięfz. 
{га niżeli to umartwienie. А co ieft bołeśnieva 
fzego, przykrzeyfzego nad męki piekielne? Bva 
ścieich uniknęli, zakaźcie fobie tego, co fig 
042 wam 
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wam niegodziwie podoba; bo to lubości xwa- 
fzey umartwienie nie może figę nazwać cięlzkim 
względem mąk piekielnych, a za nieumartwie- 
nie przychodzicie na te męki. Ba choćby was 
rześladowaniem, zgubą, złożeniem z honoru, 
ludzką nienawiścią y śmiercią fama do grze- 
chu, do obrazy Bofkiey przymułzano, tedy- 
byście raczey na to wfzyfłko chętnie odważyć 
fię powinni, byleście Boga nie obrazili; bo cóż to 
ieft względem piekła? Wezmą cię do więzie» 
nia; a czyliż nie gorfze więzienie w piekle ? 
męczyć cię będą ; ale czyliż nie дога. kato- 
wni? w piekle? ftracifz łafkę pożyteczną; ale 
czyliż nie gorfzy gpiew Bofki? Zabiią cię, fira- 
са; ale czyliź nie гог! 


Część II 

ZĘŚĆ 5 

Со rozumiecie naymilfi moi Chrześcianie! 
ta powfzechność mak piekielnych zno- 

gdyby w udręczenių 


za śmierć wieczna? 


śnieyfzaby mi fię zdała , 
niefzczęśliwego grzefznika ofobliszlzey nie miae 
ła cięfzkości. Ależ boztą powfzechnością так 
nieznośna towarzyfzy cięfzkość. Cięfzkość ta 
z trzech miar ma być uważana: że męki pie- 
kielne fz ufiawiczne, że fą gwaltowne, że fą 
bez żadney pociechy. Męki, które na świecie 
ludzie zadaią ludziom, choćby były naywię- 
kfze, przecież mufzą mieć iaki przefłanek, O- 
wizem, im fą więkfze, tym fig prędzey koń- 
czą; 
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eza; bo teñ, który dręczy, morduie Пе męcze- 
niem, y choćby chciał dłużey, dłużey męczyć 
nie może. Inaczey w piekle; tam (а męki nié 
wypowiedziane, y to do fiebie maią, że iak 
raz poczną, nigdy nie ufłaną; winie 'lat Йо, nie 
uftang; minie tyfigc, nie ofan ; minie million 
millionów, nie ufłaną. Będzie wołał Bogacz o 
kropelkę wody, żeby przynaymniey А и 
moment, fpałony mógł ochłodzić język nie 
dadzą kropelki, па iedeń moment nie pozydłą 
ochłody. O Boże! iakeś firafzny w karach 
twoich! ale takes karać powinien, który fię kaw 
га zmordować nie możefź! Grzefznik w огеш 
chu śmiertelnym umi 'eraiąc, odważył fię nato, 
aby w całey wieczności, y na moment nie był 
przyjacielem twoim; toć fłufzna iefi, abyś mů 
w całey wieczności, у na moment nie folgo- 
Wał, y na moment karać nie przefławał. Swię+ 
tych twoich w niebie, тоу Boże! bez prze- 
Папки kontentuiefz ; momentu nayimnieylzego 
nigdy nie będzie, ROWU błogofławieńfiwo 
więkuifie w fercach Ы logofławionych uftawa= 
ło; tak też w piekle momentu nie będzie, któ- 
segóby potępieńcy od udręczenia natężonego 
wolnemi byli. 

То dziwnieyfza, że męki piekielne będąc 
tak dłogiemi, będą wraz gwałtownemi. W mę- 
kach ziemfkich dł ugość z gwałtownością аё 
nie może; bo gdy йе gwałtowność wzinaga, 
ten, które ego dręczą, prędzey umiera, a tym Ta- 


Dd 3 mym 


438 Adwent Г. 
mym długość Йе króci; w piekle długość так 
Z gw łrownością mak; ten który cierpi, nigdy 
nie umiera, bo go wfzechinocność Bofka utrzy- 
muie cu lownie, а = na wieki cierpiał. Gwal- 
towność też męki koniecznie być той, bo po- 
tępionego grzefznika Bóg całym foba, wfzylt- 
kiemi dofkónałościami fwoiemi karze. W in- 
fzych dziełach nie razem Bóg wfzyfłkie dofko- 
nałości (wuie pokazuie ; w (lworzeniu świata 
pokazał tylko wizechmocność fwoię, w umiar- 
kowaniu у rozporządzeniu świata pokazał mą- 
drość fwoię, w Wocieleniu Słowa przedwie- 
cznego pokazał miłofierdzie fwoie; tak polpo- 
licie w pojedyńczych dziełach poiedyncze tyl- 
ko dofkonałości fwoie pokazował. Aieflże ta- 
kie, iefłże takie mieyfce, w którym у na któ- 
rym Bóg wlzyfikie razem dofkonałości fwoie 
pokazuie? Jet, aie dwoiakie; iedno dzieło у 
mieyfce niebo, drugie dzieło y mieyfce piekło. 
W Niebie pokazuie wizyftkie  dofkonałości 
fwoie dla tego, bo tam mięfzkaią ci, którzy że 
wfzyfikich fil fwoich, ze wfzyfł ЖАУ fwo- 
ich, z całego ferca y dufzy fwoiey kochali Boga; 
flufzna OBY rzecz, aby z całego Boga,to ieft ze 
wfzyfikich dofkonałości Bofkich, przez widzenie 
kochanie, ubłogofław DZE wieczne mieli. 
Niefzczęśliwi potypieńcy! у im też pokazu- 
ie Bbg wlzyfłkie dofkonałości (woie, ale na ich 
udr je, a to ztey przyczyny: bo oni tak ży- 
li, kb, Bóg żadncey dofkonałości nie miał; tak 
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Żyli, iakby Bóg o nich nie wiedział; dla tego 
też mądrość Bofka dręczyć ich będzie, pokazu- 
ізс, że o każdey ich myśli у porufzeniu dofko- 
ale wiedziała. Żyli, iakby Bóg nie тосеп był 
ich karać; otóż wfzechmocność Bofka dręczyć 
ich będzie, pokazuiąc, że fię tak mocnego Pana 
Jękać było trzeba, którego fię oni cale nie bali. Zy- 
li tak, iakby za grzechy nie było fądu y piekła; 
otoż fprawiedliwość Bofka dręczyć ich będzie, 
pokazuiąc, że żadnego naymnieyfzego grzechu 
nie mafz bez kary na tamtym świecie, ieżeli na 
tym świecie nie będzie zniefiony co do wi- 
ny. Żylitak, iakby Bóg żadney czułości nie 
miał przeciwko ich zbrodniom; otóż świąto= 
bliwość Bofka dręczyć ich będzie, pokazuiąc, 
јак (ię zbrodniami ich brzydziła.  Zgoła, iak 
mówi Tertulian: cała zupełnośćBofka paftwić 
fię będzie nad potępionemi przez całą wie- 
czność, Ah! co tam za potop gniewu Bożego, 
gdy te wfzyftkie zrzddła razem па ukaranie 
wytryfng! co za ruina nędznego miafła, gdy 2 
całey okolicy iego naypotężnieyfze fzturmy 
razem Пе na niego wywią! Skarzyłeś fię nie- 
gdyś ukoronowany Proroku: ( P/al: 31. v. 4.) 
Że ręka Bofka nad tobą ociężała: grawała eft 
fiper me manus tua: у ty Patryarcho Jobie na- 
rzekałeś, że cię ta ręka Bofka tylko dotknęła: 
potępieńcy ięczeć, ryczeć, па- 


7 


е 
tetigit me. Jakoż 
rzekać, w wściekłą rofpacz wpadać nie będą, 
gdy йе nie tylko ręka albo ramię Bofkie, ale 
Dd4 cała 
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cała wfzyfika zupełność Bofka na nich zwali 2 
О męko niewypowiedziana! o ufławiczności 
gy ałtowna! o gwałcie uflawiczny ! firafzna 
mi ieft móy Boże! ręka ludzka, gdy йе na ka- 
rę wyfili! o iak przeraża ferce moie fiła twoia, 
która całą foba potępieńców karze! 

Rzeczecie: przynaymnicy potępieniec w 
tych mękach ztąd ief fzcześliwy, że iakakolwiek 
może mu бе trafić pociecha, Cóż to wy gada- 
cie? W tak ulławicznych, w tak gwałtownych 
mękach możeż trafić Пе iaka pociecha? komuź 
to w głowę waidzie? zkądżeby ta pociecha 
być miała? Nie od świata; bo z tym potgpie: 
niec fpółkowania nie ma; а do tego świat 
żdraycą potępieńca, iakież ma być pociefzeni6 
od zdraycy? Nie od nieba: bo nieba potępie- 
niec nie widzi; nie od Boga у Swiętych iego: 
bo cały Dwór niebiefki wiecznym nieprzyla- 
cielem potępieńca; nie od czarta: bo czart drę- 
czy; zkądże ma być nielzczęśliwemu pociecha? 
Powiecie; wzdyć w piekle podobno będą z 
{foba kompanowie, którzy Пе tu na ziemii tak 
bardze kochali, przytomność wwzaiemną za 
fzczęście mieli, tęfknili do fiebie; wzdyć ta po: 
dobno w piekle będą matka z naymiifzą cór- 
ką fwoią, którey, gdy żyła, у па krok od fiebie 
odniść nie pozwoliła, aby ufławiczne ukoaten- 
towanie miala; z takowey tedy kompanii, acz 
w mękach może być potępieńcom iaka pocie- 
cha. Ah! ah! zawodzicie Пе bardzo, Którzy 

tak 
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tak mówicie, Zawodzicie Пе bardzo, którzy 
tak rozumiecie o flanie potępieńców, iak o fta- 
nie ludzi na ziemi Żyjących; męki ich bez na- 
dziel żadney pociechy, iak tylko ci niefzczęśli» 
wi ogłofzeni będą za nieprzyjaciół Bofkich, 
tak Zaraz Папа бе nieprzyiaciałmi fobie famym. 
Niech tu w tym życiu, nie wiedzieć iaka będzie 
imiłość między Oycem y fynem, między matką 
y córą, między dwięma ofobami nięrządnie 
fię kochaiącemi, między ludźini iednegoż po- 
przyfiężonego prawie rozumienia: wfzyfiko 
to przy owych ognisch zgaśnie; ufłaną miłości, 
chęci upodobania, zgody, wzaienine parozu- 
mienia; albo prawdziwiey mówiąc: wlzyfiko 
fię zamieni w okrutne gniewy, w nienawiści 
y rankory nie przebłzgane. , O 2 jakim fobie 
iadem, te między fobą fpółkowania wyrzucać 
na oczy będą! 

Qciec fynowi mówić będzie: bądaybym 
cię nigdy'nie rodził; mąż żonie: bodaybym 
cię nigdy nię znał; na com йе w tobie tak nie 
rofiropnie kochał? na com fig tak bardzo fla- 
гаї о twoię wygody z nadwerężeniem fu: 
mnienia moiego ? = О fynu! tyś mnie zgubił; 
iuzemi był pofłanowił cudzą krzywdę nagro- 
dzić, fzło mi oto, abym ci więklzą zafławił for- 
tung; nie oddałem со cudzego, zginąłem! О 
przeklęty oycze, (уп zawoła; ty iefteś przyczy» 
па zawaty moięy; nie dałeś mi wychowania 
dobrego, pobłażałeś, da Boga nię prowadziłeś, 
przy: 
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przykładu dobrego nie dałeś; w ślady twoie 
wfłępowałem, у do niefzczęśliwey przyfze- 
Фет wieczności,  Zgiń сого, rzecze matka: 
gdyby nie ty, gdyby nie zbyteczna а pozwa» 
laiąca złości ku tobie miłość, nigdyby w piekle 
noga moia nie pofłała! Zgiń matko! zawoła 
córa; tyś mnie nauczyła próżności, pychy, nie- 
czylłości; zginęłam! przeklęty dzień, które- 
gom z wnętrzności twoich wyfzła. Rzecze lu- 
bieżnik: twoie ponęty, mrugania, ftówka óbo- 
iętne, piofneczki, firoienia Пе, pierfi nagość, 
przywiodły mię na to mieylce mak; gdyby to 
można, na łztuki byns rozdarł nierządnicę. Mó- 
wić będzie z zapalczywością równą nierządni: 


ca: Zginęłam! ale przez twoie zdrady, obietni- 


ce, podarunki, niezbyte natarczywości. Y. tak 


fobie wyrzucaigc na oczy wzaiem przyczyny 
potępienia, iak pfy zrzeć Пе będą, złorzeczyć, 
przeklinać. О niefzczęśliwa rozry wko! о o- 
plakana pociecho! Ah! ah! męki piekielne cig- 
fzkie, nieznośne, bo ufławiczne; w ulławi- 
czności nagłe w ufławiczności у nagłości Ża- 
dney nie maiące y mieć nie mogące pociechy. 
Chrześcianie! wiedzcież o tym, że ten po- 
tępieniec, który niefzczęśliwą w oczach wa- 
fzych roku przefzłego na czwartym Kazaniu 
wyzionął dufzę, iuż tę ciężkość mąk piekielnych 
ponofi na dufzy: a na ciele nie pochybnie fwe- 
go czalu ponofić będzie. Каусіе Пе, obowię= 
zuię was na miłość zbawienia wafzego! kay- 
cie 


KAZANIE І. 543 
cie Пе złego. z cudzego niefzczęścia. Nie rozu: 
miycie, żebym ia wam bayki iakie powiadał; 
to powiadam, czego mię wiara u to po- 
wiadam, za co gotowem życie moie łożyć; to 
powiadam, czemu ieżeli nie wierzycie, nie- 
fzczęśliwie doświadczać będziecie. Nie rozu- 
miycie, żebym iakiey exageracyi mial w tym 
zażywać; głupftwo wielkie mowcy tam zaży- 
wać exageracyi, gdzie exageracyą rzecz prze- 
chodzi. Nie rozumiycie, że ztych рак wy- 
dobyć fię kiedy można; гэг tam Пе dofłać, ieft 
na wieki zginąć. Chrześcianie! bierzcie to fo- 
bie mocno ‘w głowę: idzie tu o дуе, idzie o 
zbawienie. Chrześcianie! infzego fpofobu nie 
ma, tylko pokuta; albo poksta, albo zguba. 
Zgrzelzyliśmy, pokutuymy. Swiętokradzco! za- 
klinam cię na Boga żywego, popraw fpowie- 
dzi; coś dla «ћуди, albo bołażni zataił, wy- 
nurz przed Kapłanem, bo przyidziefz na te mę- 
ki. Od kilku lat leżący w nałogu .cielelnym, а 
na ofłatnie czafy odkładaiący pokutę! zaklinam 
cię na miłość zbawienia, pokutny «wcześnie, bo 
śmierć niefpodzianie przyłpiefzy, w grzechach 
umrzefz, у póydziefz na te męki. ‘Гу! który 
бе mafz iutro , albo po zaiutro odważyć na 
grzech śmiertelny, zaklinam cię na miłość zba- 
wienia, wftrzymay бе; bo wiedz, że ten ofta- 
tni będzie, y po nim póydziefz na te męki. O 
męki! męki powfzechne? męki nieznośne! ie- 
żeli w grzechu umrę, więc dulza moia у cia- 
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ło moie, dufza z rozumem wolą у pamięciż, 
ciało z zimyfłami na wfzyfłkie wieki niefzczę- 
siwe! więc ia od wlzyfłkiego fłworzenia 
niefzczęśliwy! więc ia od famego grzechu у 
okoliczności iego niefzczęśliwy! Jeżeli w grze- 
chu апі „ więc ia nieufiannie dręczony będę, 
gwałtownie dręczony, beż folgi y pociechy 
dręczony: O męki powfzechne! męki niezno- 
пе! Inaczey być nie może; albo pokuta, albo 
piekło. Piekła nie chcę? więc trzeba mi pa- 
kutować, pokutować bez odwłokł, iak nay- 
prędzey okazye grzęchowe porzucić, nałogu 
przefłać; tego uczynić nie chcę? odważam fię 
na piekło. Jezu ukrzyżowany! przez rany two+ 
ie profzę, zmiłuy Йе nademną, day łafkę do po- 
kuty, zachoway od zguby, Amen. 
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Na Niedzielę.2. Adwentu. 
Q karze ftraty. 
дт Е ef im inferna. Lucz 16. 


k Filozof, gdy o iakiey rzeczy iftocie 
gJ inówi, naypierw суја opifuie powfze- 
chnie, dopięro ią w fzczegulnych czę- 

ściach pokazuie; (naprzykład mówiąc o ifto- 


cie człowieka, tym go, opifnie fpofobem: cało: 
wiek 
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wiek iefl fiworzenie rozumme, finiertelne; a to 
famo opiłanie wykłada przez fzczegulne czło» 
wieka części; naprzykład: rozumne {tworzenie 
śmiertelne należy na бату rozumney, na ciele 
y pa złączeniu dulzy z ciałem; tak io, gdym 
w powizechn ości opi ifał grób piekielny nie- 
fzczęśliwie zmarłego grzefzni ka, powiadaiąć 
na przelzłym Kazaniu o nim, że iefł mies сепа 
mąk nie wypowiedzianych; toż famo dzifiay 
fżczegulniey рәк ać zamyślam, Aże tę 
męki nie wypowiedziane należą па odtzice- 
niu od widzenia Boga na wieki, ha ogniu ро- 
żeraiącym, у na robaku gryzącym nieulfłannie, 
iako fig їп? namieniło, a razem 6 tym twfzyfi= 
kim dla obfzerności małetyi mowić nie ройоє 
bna; dziliay więc tylko wytłumaczę owo mie- 
fzczęście pogrzebjonego w piekle gřzefznika, 
które pochodzi ż odrzucenia iego od twarzy 
Bofkiey na wieki 

Wfzakże gdy to. famo przed fig biotę, iez 
ftem bardzo trofkliyzy, bo wyznaię, że to przed 
figwzięcie, przechodzi у гот mego: Ode 
rzucenie- potępieńca od widzenia twarzy Bo» 
fkiey w niebie, które Teologowie nażywaią: 
Penam dami; iak ieh w fobie wielka nie- 
fzczęśliwością, tak w üwadze ludzkicy zdeie 
йе być małą niedolą;* iak iet w fobie wielką 
karą, tak w uflach Kaznodzieyfkich nie ma 
fłów takich y tyle, ile y iakich pottzebuie da 


godnego opifania fwego. Koniecznie iednak 
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trzeba opifywać g go ku wiadomości wfzyfikich 
Judzi, aby oni widzieli, na iaka Karę zarabiaią, 
gdy бе па grzech cięfzk RI śmiertelny od: ważaią, 
Przeto ia póydę w tey rzeczy za pofpolitą Oy- 
ców SS. nauką, którzy w opiłaniu: Pene 
damni, to іе: odrzucenia grzefznika od Boga, 
każą mieć wzgląd na Boga dwoiaki : ile ieft 
Bóg niefkończone d błogofławionych, 
y ile Bog zdaie е być niefkończonym złym 
dla potępionych. *otępieńcy tym ROSEN 
fpolobem Boga poznaią; poznaią ile icf wzgląd 
błogofławieńfiwa w go; poznałą ile iefl 

| а fwoiego; a z 
tego,poznawania dwolaką Пе W! h wzmaga 
namiętność, zażaiąc Boga, Пе ieft wzgląd 
błogofławieńfiwa, п ragnienie próżne `y 
przeto głupie s ia Boga. Uważaiąc Вора, 
ile iefi wz potępienia y nielzczęścia ich, 
maią nienawiść przeciwko BOGU; a z tych 
dwóch przec ch  namiętnosci nieznośna 
wynika męka. 7 w lamey rzeczy 8. Dio- 
лігу o tey męce odrzucenia mówi: Amens de. 
fderium EF furer in i пе pragnienie, 
a zajadłość niefkuteczna Pozwólcież mi iuż 
chętnego ucha, abym па  fundarńiencie ów te- 
go Оуса 8 tego ‘ku pożytkowi wafzemu po» 
dzielił Kazanie. 

Niefzczęśłiwy gi ik w piekle pogrze- 
biony, bo gorąco prag „nie widzieć Boga, a to 
pragnienie ięgo pró óżne y głupie. Część I. Ka- 
zania. Nie- 
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Niefzczęśliwy grzefznik w piekle pogrzee 
biony, bo wlzelako nienawidzi fiebie y Boga, 
a ta nienawiść cale niefkuteczna. Część П. Kal 


zania. Ad M.D.G. 


Część I. 


Ewna rzecz naypierwcy: że potępieni po- 

znaią dobroć Pana Boga, у fzczęście błogo. 
fawionych iego ла poznaią daleko i iaśniey y le- 
piey, niżeli poznawali w Życiu. јако bowiem 
w niebie Swięci Pańfcy maig tę wlzyfikę wia- 
domość, która im fluży do fanu zupełnego 
fzczęścia ich, tak potępieni mufzą mieć wizel- 
ką wiadomość, która im fluży do flanu zupeł- 
nego niefeczęścia ich. Aże do zupełności {апи 
niefzczęśliwego fuży, у owfzem potrzeba ieft, 
aby potępieńcy poznawali dobroć, piękność 
Bofką, którą obrazili; ażeby poznawali wie- 
Кийе Swiętych Pańfkich fzczęście, od którego 
odpadli; więc zapewne y dobroć Bofką y fzczę- 
ście san poznai їа. Ani mówcie, 
według $, Pifma: w piek] e ani rozumu, ani 
rady, ani wiadomości nie imafz; bo ia odpo- 
wiadam: że w piekle żadney wiadomości, га- 
dy, rozumu nie mafz, któreby przyniofłty ро» 
tępieńcowi јака pociechę albo nadzieię do wy- 
пібсіа z nędzy; ale ieft rozum у wiadomość, 
która uży do więkfzego udręczenia iego. Jak 
w niebie żadney wiadomości Św więci nie maig, 
z któreyby mogli mieć zafmucenie, ale tę famę 

tyl- 
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tylko, która im fprawuie radość у rofkofz fer- 
дес. 

Pewna powtórce: że potępieńcy ротйїәїа& 
Dobroć Вока, у òw ftaa nayfzczęśliwizy 
Swiętych iego, pragną Вора у fzczęścia Swię- 
tych iego. Jawnym tego dowodem ieft przy- 
powieść Chryfłufowa o ni iefzczęśliwym Бора» 
czu: który będgc w inękach, podnofił oczy 
fwoie ku niebu: Flevdtw огшоу ЖО tum effet 
in tormentis. (Luce t6.v.2ż.) A podnotzgę 
wołał o miłofierdzie ; aby choć kropla ochło- 
dy па ięzyk iego Кап а, Cóż to podnielienie 
ocztiku niebii znaczy? pewnie nie co inhego, 
tylko pragnienie Boga mięfzkaiącego w niebie. 
Oko bowiem wWyglądaiące nie przytomnego 
dobra, ieft świadkiem ferca pragnącego tegoż 
dobra, Со znaczy оха. ktopld ос Мобу, któż 
геу. żąda od Łazarza fiedzącego na łonie Abra: 
Бата? nie со innego, tylko pragnienie tych po: 
ciech, których S%ięci zażywaią z Bogiem Кеб» 
Ішіас, Ale sh .niefzczęśiiwych! to ich pozna- 
wanie Boga у błogofławieńltwwa Swiętych Рай. 
(kich, (0 ich pragnienie Boga у błogofławień- 
fiwa Swiętych Pańfkich , że ieft próżne; dare- 
mne; do niczego im więcey nie füży, tylko 
do udtęczeniia Ѓегса ichi: 

Gdybyście mogli руй fować ucho da 
nadfłuchania potępionych głosów, tebyście 24. 
pewne ufyfzeli fatzekafia: Straciłem Boga, 
który iet wlzelkie dobro! Straciłem Boga, któ. 

ry w 
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гу © dofkonałościach fwoich іећ niefkończo- 
ny! firaciłem Boga, który mię ftworzył, który 
mię odkupił, który mię poświęcił, у oświeczł! 
firaciłem Boga, który mię całym foba kochał; 
kochał całą Tróycą Przenayświętfzą: bo pier- 
wfza Oloba wyświadczyła mi dobrodzieyf: wo 
ftworzenia, dróga miłofierdzie odkupienia, trze- 
cia łafkę poświęcenia. Kochał wlzylikiemi dos 
fkonałościami: bo wfzechmocnością fwoią u- 
trzyimywał w życiu, opatrznością karmil. przys 
odżziewał, mądrością rozporządzał, miłofiet- 
dziem do pokuty zachęcał, fprawiedliwością 
od grzechu odrażał, Ah! Пгасі ет Boga! któż 
ini go odda? żaden oddać nie może, a Bóg 
fam oddać fię nie chce, bo iuż mię od fiebie 
odrzucił, bo iuż powiedział: neftio vos: nie 
znam cię; bo їй? wyrzekł: non populus metis, 
ten człowiek nie iefł człowiekiem moim; bo 
iuż nie odmiennie pofłanowił wyrok: idźcie 
przeklęci; bo іші zatamował у zawalił wfzel- 
kich łafk zrzódło; Бо iuż anię iak pufiki iakie 
na ruing zofławił, Straciłem Boga, a z nim 
firaciłem niebo! O pożądańia Oyczyzno (гак 
Żeś dla mnie tworzona była! miałem nadzieję, 
"еп w tobie miał mięfzkać, ale ah mnie! iuż 
na wieki w tobie nie pofłanę! Straciłem Boga, 
a znim fraciłetn Światło chwały wieczney, 
którym to oświeceni Święci patrzą na twarz 
|. Bofką. O gdybym był godzien tym go fpofo. 
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bem widzieć! Ale ah! iuż go na wieki nigdy 
nie oglądam. Straciłem Boga, y firaciłem o- 
raz-niewyimowną оме rofkofz, którą Swięci 
z niego таіз.  O'iakby ferce moie rzeką tey 
rofkofzy błogofławioney napełniało бе! ale iuź 
darmo, iuż na nie у kropelka rofy niebiefkiey 
nie padnie! Straciłem Boga, a z nim ftracie 
łem pożycie naypożądańfze w niebie z Maryą, 
towarzylłwo z Swiętemi Aniołami, mianowi- 
cie z Aniołem moim Stróżem, mianowicie :2 
Patronem Swiętym, którego imię na fobie no- 
filem; obcowanie y mięfzkanie z błogofławio- 
nemi rodzicami moiemi, krewnemi moiemi, 
należącemi do mnie,z ziomkami moiemi, przy- 
iaciołmi moiemi, znaiomemi moiemi! o ktoby 
mi to wyświadczył, abym Пе do ich towarzy- 
fiwa dofiał! Ale darmo: im Króleftwo wie- 
czne, mnie nędza wieczna! A chociażbym fię 
przez niepodobieńftwo wkradł do nich, tedy- 
by mnie oni fami wytrącili z pośrzód fiebie; 
wtrąciliby do piekła. Stałem Пе bowiem nie- 
przyiacielem Bofkim, a oni ftali бе nieprzebła- 
ganemi nieprzyiaciołmi moiemi. Ah mnie! 2 
kądżem to ia wypadł? a dokąd przyfzedłem? 
Profzę was Chrześcianie moi! abyście tę 
boleść z poznawania Boga у fzczęścia Błogo- 
fawionych, także z pragnienia próżnego te- 
goż oboyga wynikaiącą w potępieńcach iako- 
kolwiek przenikali.  Przypomniycie fobie Hi- 
fioryą z Pifma Bożego о Matce Tobiałza mło- 
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| dego. Tagdy fyna fwoiego w podróż wypra- 
wil, a on Йе z drogi na dzień nażnaczony nie 
wracał, wychodziła z domu, y na pobliżfze 
góry *vfzedłfzy, okolice ich narzekaniem na- 
pełniła. Ah iedyny fynu! światło oczu moich, 
podpóro fłarości moiey-! iakośmy cię niero- 
firopnie w tę drogę wyfłali! Przeklęte te pie- 
niądze, dla którycheś pofzedł! tunquam fuiffet 
ipfa pecunia, руб qua mififi eum. (Dobz5. 0. 24.) 
A tak mówiąc, we łzy żadney pociechy nie 
przyimuiące rozlewała fię: Гера... irremediaz 
bilibńs lachrymis (Tbid: to. u. 4.) Ta hifłorya 
ieft nieiakim cieniem wyrażającym Ów opla- 
kany fłan potępieńca odrzuconego od‘ Boga, 
W tym icht podobieńfłwo: że јак Matka To= 
biafzowa przeklinała te pieniądze, dla których 
fyna pofłała; tak potępieniec przeklinać będzie 
te wizyfikie rzeczy, które mu okazyą fiały fię 
o firacenia Boga. Bodaybyście zginęły pie- 
fńiądze, które niefprawiedliwie wydarte odięły: 
ście mi Boga! Bodaybyś zginęła nieprzyiaźni, 
która чё zapalczywym fercu moim długo 
trwaiąc, odięłaś mi Boga! Bodaybyś zginął na- 
logu nieczyfłości, рііаб (ча, przeklęćtwa, któż 
Ty przez Wiele lat trswaljąc bez żadney popra» 
Wy, odiąłeś mi Boga, Bodaybyś zginęła ofobo, 
która lubieżnie kocharia odięłaś mi Boga. Bo. 
|daybyś zginęła potwatż, która па niewinnego 
Łiedyney złości włożona, odięłaś mi Вода} 
|Nunguam fuifet ipfa pecunia, pro qua anififis 
| Eea вит. 
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eum. W tym iefzcze ieft podobieńftwo: że iak 
Matka Tobiafzowa płakała fyna, a tełzy by- 
ły żadney pociechy y rozrywki nie przypu- 
fzczające; tak potępieniec płakać będzie ftra- 
conego Boga. Przeto S. Bonawentura uważa- 
iąc te fowa Ewangeliczne : będzie tam płacz y 
zgrzytanie zębów, naucza: że gdyby przez 
niepodobieńfłwo te łzy, które potępieńcy przez 
całą wieczność wylewać będą, zebrane być mo- 
gły; tedyby fig niemi nieprzeliczone napełnić 
mogły morza. Wfzakże te łzy, iako fię na prze- 
fzłym Kazaniu pokazało, żadney przerwy po- 
ciefzney nie będą miały, ani też nie będą mieć 
mogły: flebat irremediabilibis lachrymis. W 
tym zaś ieft bez żadnego porównania niepo- 
dobieńfiwo: że Matka Tobiafzowa płakała 
fyna, człowieka śmiertelnego, wfzelkiey nędzy 
podpadłego, {упа nie pewney nadziei ; bo acz 
po nim obiecywała fobie ozdobę domt, pod- 
porę fłarości fwoiey: iednak, że tak zapewne 
być miało, nie wiedziała; bo inaczey fłać fię 
mogło. Potępieniec płakać będzie Boga nie- 
śmiertelnego, żadney nędzy nie podpadłegoż 
Boga, który ieft nie tylko zapewne, ale też ЇЧ 
ftotnie dobrocią, pięknością y niezawiedzige 
nym fug fwoich błogofławieńftwem. . W tym 
jefzcze niepodobieńftwo: Że Matka Tobiafzo=| $ 


wa płakała fyna do czafu tylko, wrócił йе bo-| nab 


wiem iey fyn, a płacz zamienił Пр w wefele з 
potępieniee będzie płakał Boga ftraconego, 4 
Bóg | 
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Bóg firaćony nigdy Пе mu nie powróci. 'Te' 
nad niefzczęśliwym potępieńcem pifać, co Ма- 
ximilianowi Aufiryakowi X. Drexeli Jezuita, 
Ociec iego „duchowny, o wieczności powie- 
dział: femper,nunguam. Zawize, nigdy. Zawfze 
płakać będzie, nigdy nie рггеЙапіе. Zawfze рга- 
gnąć będzie widzieć Boga, nigdy nie obaczy. О 
pragnienie nayokrutnieyfze! О еко! Йгасопе 
rzeczy poznawać, poznanych pragnąć, pragnige 
nych nigdy nie dofłąpić!  f/emper, nunquam. 
Weźmy to famo głębiey, to bowiem obią- 

śnienie wzięte z przykładu pifma іе powierz- 
chowne; przeto pofzukaymy iefzcze dowa- 
du w wnętrznościach famych potępioney du- 
fzy. Około każdego pragnienia dwie rzeczy 
pofpolicie uważać mamy ; namiętność do 
tego, do czego ieft pragnienie, у fyinpatyg, 
to ief fkłonność wrodzoną do teyże rzeczy, 
Im ieft więkfza namiętność, im іе wię- 
kfza fympatya, tym też pragnienie ieft wię- 
klze, a ieżeli to więkfze pragnienie nie może 
dofłąpić tey rzeczy, którey pragnie, tym wię- 
kfzą w fercu człowieka rodzi boleść. Naprzy- 
kład mówiąc o namiętności: że w człowieku 
łakomym ief namiętność nie nafycona do wię- 
cey a więcey zbierania, przeto y pragnienie ie- 
go nienafycone; że w człowieku pyfznym, nie 
па(усопа ieft namiętność do odbierania hono- 
ru, przeto y pragnienie iego żadną częścią nie. 
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wziętym, namiętność lubieżności w nieczyfym 
nie nafycona, przeto y pragnienia ich nie nafy- 
cone. Daymyż, że z tych nienafycońych na: 
miętności pochodzące nienafycone pragnienia, 
nie maią, albo nie mogą mieć fkutku fwoiego: 
o iak one w ten czas trapią (егсе człowieka 
namiętnością fię rządzącego! 

‚ Pokazuie йе to w Judafzu łakoimym, który ` 
obaczywlzy oleiek drogi, na nogi Jezufowe 
wylany, nie mógł utaić żaroty ferdeczney, ale 
publicznie mruczał, у przyganiał Magdalenie, 
mówiąc: mógł е ten olciek przedać drożey, u 
y rozdać ubogim. (Mar: tą. v.5.) a pod po- 
krywką iałmużny chciwa wrzała namiętność. 
Pokazuie fię to y na owym ру(2пут Amanie, 
który acz był pierwfzym Miniltrem Króla, w 
pierwfzych refpektach położonym, że iednak 
„tego dokazać nie mógł, aby przed nim prze- 
chodzącym Mardocheufz zdeymował czapkę, 
ledwo nie fzalał, ledwo go nadętość nie rozla- 
dziła. Pokazuie fię iefzcze y na owych Tyran- 
nach, którzy widząc: że nic nie mogli wfkórać 
morderftwem z Męczennikami Swięteini, Је? 
dwie fię nie wściekali ой złości, fuknie na fo- 
bie drapiąc, zębami zgrzytaiąc, nie fpiąc y nie 
iedząc. Pokazuie Пе to w refzcie у na wielu lu- 
bieżnikach, którzy gdy chuci fwoiey zadofyć u- 
czynić nie mogą,mdleią, у kadukiem,to ieft wiel- 
ką chorobą rzuconemi bywaią, Toż famo mó- 
wić © pragnieniu zawiedzonym z wrodzoney 

fympa- 
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fympatyi pochodzącym. Daymy: że Polaka w 
niewolą zachwycono, у na ofłatnie Arabii gra- 
nice zaprzedano. O iak on ięczy! iak boleie 
ufiąwieznie! iak ku pułnocnym kraiom, gdzie 
Polfka leży, pogląda! czemuż to? bo tę nu- 
dność, tęfkność, wrodzona ku Oyczyznie fym- 
patya w pragnieniu fwoim tumartwiona wzbu- 
dza. Toż famo mówić o ludziach fympaty- 
czney konfłytucyi, którzy ledwie fię' obaczą, 
całym fercem do fiebie przylgną , a podział 
między niemi z wielką trudnością у boleścią. 
bywa. Ale fię to lepiey wydaie w rzeczach ży, 
wych nie rozumnych; ryba oddalona ad wa 
dy, do którey ma wrodzoną fympatyg, żyć nie 
może. Także falamandra, (ieżeli wierzymy 
Pliniulzowi) oddałona ed ognia, zdycha, Weże 
cie pifklęta z gniazda, matka trofkliwa, zaglą- 
da, fzuka, zalatuie, ledwie Пе od żalu nie roze 
fiada, Poznać to iefącze w rzeczach піе ro» 
zumnych y nie żywych ; w ogniu na dół po. 
ciągnionym, w kamieniu do góry rzuconym, 
w rzżce od morza zataanowaney: о іак wiel- 
kite rzeczy gwałt w ten czas maig! przeto о» 
gień, byle mu sfolgowało narzędzie ciągnące, 
zaraz do góry porywa (ię; kamień, byle ufłał 
rzucenia impet, z wielkim pofpiechem do ziee 
mi leci; rzeka fzuka różnych meatów, ba y 
fama ie fobie czyni, aby йг do morza -doftała: 
bo ogień do góry, kamień do ziemi, rzękę do 
morza wrodzona ciągnie у prowadzi. tyme 
patya. Ee 4 ky 
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To położywizy za fundament, pódźmy do 
dufzy potępieńca, Ona ma naypierwcy w fo- 
bie wizyfłkie namiętności, iako Йе niżey wfpo- 
mni, a naybardziey ma namiętność do wyga- 
dy (wolty, żeby iey dobrze było, Ta namię- 
tność bardzo mocna, y iak zowiemy, panuią- 
ca, wzbudza, w пісу gorące pragnienie ofig- 
gnienia tey wy gody, То zaś pragnienie iefł 
cale prożney głupie; bo inaczey dufza ро! pios 
na nie może ofiggnąć wygody y fzczęścia fwo: 

о, tylko przez ofiągnienie Вора, Ofiągnienie 
ж ВОСА ieft nie podobne potępieńcowi, 
ponieważ ga BOG na wieki odrzucił, у 
przyrzekł ; Że йе іці nigdy nad nim nie 
ziniłuie. Znowu dufza potępionego człowieka 
ma wrodzoną fympatyą do Boga bez poró- 
wnanią więklzą, a niżeli wygnaniec do Oy- 
czyzny, aniżeli ryba do wady, aniżeli ptak ma- 
tka do pifkląt fwoich; aniżeli ogień do góry, 
aniżeli kamięń do zienii, aniżeli rzeka do mo- 
rza; bo dufza ief ifiotnym podobieńftwem Bo- 
fkim, ile ieft duchowną, ile nieśmiertelną, ile 
trzy władze maiącą; bo iefzcze dufza ieft two- 
rzona do Boga, iak do ofłatecznego końca 
fwoiego; ztąd idzie, że woli fwoiey niczym 
innym nafycić nie może, tylko famym Bogiem. 
Ta fympatya wrodzona do Boga zapala w 
niey gorące pragnienie do widzenia Boga, do 
добио błc ogofławieńftwa Swiętych Pań- 
fkich; ale to famo pragnienie ieft próżne, głu- 
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pie, bo iuż Bóg nieodmienny wyrok pofłano. 
wil, aby nigdy go nie widziała, у blogofła- 
wieńftwa Swiętych iego nie fkofztawała. О 
jaką męczarnią, iaki gwałt, boleść, tęfknicę ta 
nędznica cierpi! Zale wafze przyiaciele, które 
macie, gdy fię ieden ad drugiega dzieli; żale 
twoie żono kochaiąca męża, które mafz, gdy 
timięra ; żale wafze ródzice, które dręczą fer- 
ca wafze, gdy fyna iedynaka tracicie , cieniem 
fa; wiele powiedziałem, niczym ЇЗ porównane 
z boleścią dufzy, gdy ona poznaie, żę pragnie- 
nia iey do Boga, iuż namiętnością iuź fympa- 
туа wrodzoną natężane fkutku, fwaiega nie 
maią, y nigdy mieć nie będą mogły. 

Ale rzeczecię podobno: grzefznik żyiący 
choć przez grzch śmiertelny popełniony fira- 
cil prawo do widzenia Boga, choć ieft odrzu- 
cony od nieba, przecież gò to odrzucenię cale 
nie trapi; owfzem takaw ych grzefzników wi- 
dziemy wefałych , ba у Pifmo о niektórych 
mówi: (Prov:2, 0.14.) exultant in rebus pefi- 
mis. Więc też grzefznik potępiony, choć 2а 
grzechy fwoie odrzuconym będzie ad Boga па 
wieki, tym odrzuceniem nie powinien być tak 
udręczonym, iak powiadafz Kazńodzieio, Ten 
zarzut podobny ieft temu argumentowi: dzie» 
cię maleńkie nie trapi Пе przeto, gdy піерёгу» 
iaciel matkę mu zabiie, y fortunę забеге, O- 
wfzem może fię w ten czas czączkiem iakim 
siefzyć, gdy nieprzyiazna ręka z fzkatuły ro IM, 

dzicie!- | iHi 
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dzicielikiey tyfiące albo milliony wynofić bę. 
dzie; więc fyn dorofły nie trapi fię przez to, 
piy widzi, że nieprzyiaciel matkę mu zabiia y 
ortunę zabiera. Zarzut wafz temu ieft podo- 
bny argumentowi ;- a iako ten argument nic 
nie waży u was, tak wafz zarzut, nic nie wa. 
Ży u mnie. 

Wy na móy argument tak odpowiadacie: 
dziecię maleńkie nie trapi Пе śmiercią matki у 
utratą fortuny, bo nie ima rozumu, bo nie ро: 
znaie, со (о ieft matka; milfze mu czaczko, ia- 
błko, a niżeli fortuna, a niżeli wieś intratna 5 
przeto nie boleie, bo nie może być boleść w 
fercu, poki nie będzie! dotkliwość w rozumie. 
Zaś fyn doyrzały wie, co to matka, poznaie 
co to fortuna; gdy więc Matkę y fortunę tra- 
ei, to poznawanie czyni w nim wielką fzko- 
dy dotkłiwość: dotkliwość żal rodzi, y niewy- 
powiedzanym fpofobem ferce katuie. Dobrze 
mi odpowiadacie; ale y ia podobney na wafz 
zarzut zażywam odpowiedzi.. Grzefznik gdy 
żyie, podobnym do małego dzięcjęcia, bo ma 
rozum, iakby go nie miał, bo rozum iego cia- 
łem pokryty, iak mówi Paweł: bydlęcy, nie 
poznaie tego, со. ieft duchownego; przeto cho- 
cialz przez grzech. śmiertelny od Boga ойра» 
dnie, cale tego.nie uważa; bo ta Кага у fzko- 
da duchowna pod zmyfły nie podpada. Zaś 
dulza potępiona ieft iak {yn dorofły; bo, па 
tam tym święcie otworzyłiey fię rozum; RA 
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ko inaczey widzi, iak póznawała; iuż tedy ia- 
śnie poznaie, co ftraciła, wzbudza pragnienie 
odzyfkania fzkody, a że widzi, iż to pragnie- 
nie głupie y niepożyteczne, nieznośnie dla te- 
go bolie, O Boże iak mię firafzy ta kara od- 
rzucenia od ciebie! Niech wfzyftkie padną ka- 
ry na mnie za grzechy moie, ale tego tylko nie 
dopufzczay тоу Panie, abym Йе od ciebie 
dzielił! ta Кага jeft haywiękfza, ta fzkada ieft 
tak wielka, iak ty Boże wielki; a że ty Boże 
iefteś wielkim niefkończenie, toć fzkada z u- 
traty twoiey pochodząca ieft wielka niefkoń- 
czenie. Ah mnie naywięklzego nędznika, ie- 
żeli na tę karę za grzechy moie przyidę! 


4. 
Część II. 

Оў rozumiecie Chrześcianie moi, mnie fig 

zdaie, że grzefznik w piekle pogrzebiony, 
byłby mniey niefzczęśliwyin, gdyby od fame- 
go tylko pragnienia był adręczonym? ale o 
rzeczy nieftychana! W dufzy potępieney , га- 
zem бе fchodzą: pragnienie dobra. ftracone- 
go, y nienawiść ku temu dobru; pragnienie 
życia fzczęśliwego, y wraz pragnienie śmier» || 
ei. Prawda, bywa to między ludźmi, iak uwa- ШШ 
żył Augultyn: że pragnienia mogą fig zamię- |) 
nić w gniewy; tak naprzykład: który pragnie | 
białogłowę iaką równą fobie mięć za żonę, ie- | | 
żeli ona а Кош: іеро pogardzi , zwłafacza , |! 

gdy 
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gdy pogarda z afirontem będzie, pragnienie 
iego zamienią lię w gniew; wfzakże nie fą ra- 
zem, bo gdy gniew nafłępuie, miłość przefłaie, 
Zaś dulza potępiona razem to nienawidzi, cze» 
go pragnie, y tego pragnie, czego nienawidzi; 
razem radaby żyła, у śmierci fobie życzy. О 
gdybyście. widzieli kiedy okręt między prze- 
ciwną położony falą y wiatrami! ten wiatr na 
tę go porywa ftronę, ten wiatr od tey go od- 
pycha; ta fala nagli go do brzegu, ta fała na 
{каје pędzi; ulławnie fig chwieie, tłucze, у w 
tym ginie. Otoż to Йе dzieie naymilfi moi w 
dufzy potępioney, między pragnieniem Boga 
y nieba y między gńiewem па Boga, między 
chceniem życia y fzukaniem śmierci pofta- 
wioney; te dwie przeciwne namiętności, pra- 
gnienia у gniewn, życia y śmierci, Пика ią, го2- 
rywaią ufiawicznie, 

Naypierwey. potępieniec, iak życzy fobie 
dobrze, tak fzalenie na fiebie naftępuie. Słyfzę- 
liście, nie wątpię, .o Abfalonie Synu Dawida, 
przeciwko. włafnemu Qycu buntowniku. Przę- 
eiwko niemu Ociec fprawiedliwy uczynił wy- 
rok: (2. Reg: 14. v.24.) faciem meam non vis 
deat, nie będzie widział twarzy moiey. Јак 
ufłylzał o tym Qycowfkim wyroku, tak go ta 
wiadomość: przeraziła, że rofpaczywfzy o fpo- 
fobie przeiednania Qyca y przyiścia do niego, 
przęd. Joabem Hlietmanem oświadczył Пе; fi 
wemor: efi iniquitatis mec, interficiat me. (ibid: 

©. 32. ) 
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w.32.) Jeżeli mię Ociec dla wyfłępku mega 
nie przypuści do widzenia twarzy (woiey, le- 
piey będzie, żeby mię raczey zabił; inżerficiat. 
"Тас to hifłorya obiaśnia poniekąd niedolą po- 
tępieńca. Abfalon bunt podniófł przeciwko 
Qycu, grzefznik bunt podniófł przeciwko Bogu; 
Ociec rozgniewany uczynił wyrok przeciwko 
fynówi: faciem теат mon videat, nie będzie 
oglądał twarzy moiey; Bog rozgniewany uczy- 
nil wyrok przeciwko grzelznikowi: iniqua gef- 
ft, non videbit gloriam, (dfa: 26.0. to.) nie- 
prawości popełnił , .піе będzie widział twarzy 
moiey, nie będzie oglądał chwały moiey. Ab- 
falon odrzucony od twarzy Oycowfkiey fzaleie, 

na famego fiebie powfłaie, świerci fobie życzy, 
śnierficiat me; grzefznik odrzucony na wieki 
od Boga, fzaleie, przeciwko fobie powftaie, (IR 
śmierci fobie życzy. Dopókifz żyć będę? głu- ЩИ 
cha śmierci! czemuż nie przyidzielz czemuż f 
mnie nie zabiiefz w piekle, iakoś zabiła na zie- 
ті?  Nieużyta Wfzechmocności Войка! Cz8- 
muż mię utrzymtiefz*j puść mię z rąk twoich, 
niech W przepaść nikczemności moiey pa: 
dng, z którey mię wyprowadziłaś przez fisvo+ 
rzenie, Boże! czemuż mię trzymafz, gdy do 
widzenia twarzy twoiey mie przypułzczafz? И 
czemuż mię trzymmafz, gdy o grzechach mo» ШЙ 
ich pamiętafż? Ktożby mi dał tyle Шу y fpofo- HAB 
bu, abym wyrwał ferce ż pierfi, у million НИ 
sanami wniwecz obrócił! ktożby mi = tylej] 

fly. || 
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fily, abym ie w naydrobnieyfze fzticzki re. 
zerwał, у być w liczbie żyjących przefłał! Wie. 
rzę, wierzę nędzniku, żebyś życzył fobie tegas 
ale nie dokaże tego fzaleńfityo twoie. Bóg Sędzia 
fprawiedliwy bedzie karał, ale kirega będzie 
cię жы уын aby dłużey karał, a lubo od 
tych mąk każdego momentu powinieneś gi- 
nąć, iednak nigdy nie umrzefz, zawfze umie- 
гас będziefz w mękach, a umieraigc, nigdy nie 
Sage ale na nowe, ate niefkończone „męki 
będziefz, 

"Nie tu zaiadłóść potępieńca naymilfi moi 
ргтейаїе; nie dołyć, że fam na fiebie nafłępu. 
ie, ale nienawiść wściekła wyrwawfzy Пе z 
niefzczęśliwego ferca, gdyby pies zaiufzony z 
łańcucha, ku niebu Пе rzuci; Boga w naywyż- 
fzym Maieflacie fiągać, przeciwko niemu бе 
obrufzać pocznie. O fzalony nędzniku! wfzak- 
że całym fercem pragniefz Boga widzieć, iako 
niefkończone dobro króluigcych w niebie; za 
coż przeciwko niemu tak gwałtownie у mście 
wie poryw wafz fię? Widzieć pragnę, odpowia- 
da potępieniec; ale widzieć nie mogę. Bóg nie- 
fkończone Dobro dla króluigcych w niebie, ale 
dla mnie Bóg niefkończone złe. Zamkniycie 
|„ufzy na tę blużnierfką nienawiść: Dopókiż 

„ Гуғаппіе nieprzebł agany na Stolicy siebie 
» fkiey fiedzieć będziefz, abyś inię-dręczył? zgiń, 
„ przepadni iy, zaifzcziy. zgiń Sprawiedliwości, 
„Która mię karzefz; zgiń Dobroci, która Пе us 
„mykafz; zgiń Miłofierdzie, które wyfłuchać 

nie- 
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» піесћсеЃ2; 20ій Mądrości, która grzechy mo- 
„ie pamiętafz; zgiń Nieograniczoności. która 
„, męczarni moiey przytomnaiefłe$; zgiń Wfzech- 
„mocności, która mię przy życiu, abym wie- 
„cznie cierpiał, utrzymuiefz; zgiń, przepadniy 
„ Boże okrutny! niemiłofierny ! Co za bluźnier- 
чоо! сб za fzaleńftwo! Głupi potępieńcze, gdy 
grzelzyłeś śmiertelnie w życiu, chciałeś Boga 
ile z fiebie zgładzić, iak mówi Bernard: y nie 
dokazałeś tego; tak y teraz darmo [ię fierdzifź, 
A podobnaż to, aby nieśmiertelny umierał? aby 
йе niefkończony fkończył ? aby wieczny weza- 
fie być przelłał? Będzie Bóg zawfze, y ty bę- 
dziefz zawfze. Będzie Bóg zawfze rozynie- 
wany, ty będziefz zawfze odrzucony. Będziefz 
zawlze pragnął Boga, a nigdy go nie dolłąpifz; 
będżiefz zawfze rzucał fig na Boga, a nigdy 
mu nie nie zafzkodzifz. Тесто dwie namię- 
tności; przeciwne będą zawfze w potępieńcu : 
pragnienie gorące Boga, nienawiść zapalczywa 
ku Bogu. Wola życia aługiego, wola iak nay- 
prędfzey śmierci; temi dwiema przeciwnościae 
imi rozrywać fię, targać fię będzie na wieki. 
Ale przebóg pytacie: zkąd бе ta przeciwność 
w nędzniku weżmie? Odpowiadaią Oycowie 
Swięci: że dufza potępieńca idzie do piekła z 
temi wfzyfikiemi nainiętnościami, nałogami, 
które w życiu miała; otoż te namiętności, te 
nałogi nieporządne {prawować w. niey będą 
tę nieporządność у przeciwność. Rzeczecie: na 
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coż „w piekle namięrności у nałogów , ponie- 
waż iuż w piekle grzechu być nie może? Po- 
zwalam, że namiętności y nałogi potępiohey 
dufzy nie będą iey fużyły do grzechu, ale bg- 
dą fłużyły do wielkiego, bo wiecznego udrę- 
czenia. Wyprowadzono złoczyńcę gwałtowni- 
ka Maieflatu na plac śmierci, prowadzą tam 
cztery konie. Na to koni złoczyńcy? to podo- 
bno jeżdzić będzie? А nie do iechania, ale do 
udręczenia prowadzą te konie! Jednego do ie- 
dney, drugiego do drugiey ręki, znowu dwbdch 
do dwóch nóg przyw'ążą, у tak razem wizyfi. 
kie w różne (сопу nagnawfzy, nielzczęśliye- 
go na części fozerwą. Tak Bóg pofyłaiąc du- 
{те potępiehca do piekła, pofyła z nią namig- 
tności y nałogi gtzechowe, nie do używania, 
ale do dręczenia, aby te rozhtikałe konie prze- 
ciwhe chęci wzbudziwizy, zawlze ią na rozu 
mie у woli fzerpały, rozdzierały. _ O Boże! 
trętwieię Па żę karę! a nie mając pewhey Wia- 
domości o zbawieniu moim, tak fobie mówię: 
ieżeli przez moię złość, у przez fprawiedliszość 
twoię będę (czego Boże choway +) potępiony? 
oddaię ci fię na wfzyftkie męki, nawet na mg- 
kę, którą mi zadawać będzie płonne pragnie- 
nie ciebie; ale mię choway od nienawiści prze- 
ciwko 'Tobie! Niech cierpię iak bydlę: które 
boleie, ale nie blużni, bo fozumu nie ina; ieżeli 
potępilz? odbierz rozum! 

Chcześciatiie moi! prolzę was przez miłość 

zbawie- 
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zbawienia wałzego: iak wynidziecie z tego 
Kazania, zafzedlizy do domu, przynaymniey 
przez kilka pacierzy pomyślcie fobie o tym, có 
to iefł firacić Вора; ieft to firacić Przyjaciela, 
Dobrodzieia, Оуса, wfzelkie fzczęście, wfzelkie 
Dobro; a firacić na wieki! Teraz my nie po- 
znaiemy, јака to fzkoda; potym poznamy, ale 
nie rychło y nie pożytecznie. Teraz nie pra: 
gniemy Boga, choć go dofłąpić możemy, po- 
tym będziemy pragnęli, ale dofłąpić nie będzie- 
my mogli, Teraz Boga niechcemy chwalić, 
potym у fiebie y Boga będziemy przeklinać. 
Wiedzcie zaś, że do tego niefzczęścia przeż 
faim grzech śmiertelny przychodzą ludzie, Dla 
tego na miłość zbawienia wafzego zaklinam 
was, kaycie Пе grzechu śmiertelnego. Ту, któ- 
ry lubieżnie patrzyfz na różne rzeczy, nie bę- 
dziefz widział Boga, Ty, który tę lub tę ofobę 
nieporządnie kochafz, nie będziefz kochał 
BoGA.- Ty, który cudzey krzywdy, choć 
możefz, hagrodzić niechcefz, nie będziefz dzie- 
dziczył Dobra wiecznego. Ty, który fię upi- 
iafz, nie fkófztuiefz kielicha rofkofzy niebie» 
fkiey, Ty, który wdaiefz йе w złe towarzy= 
ftwo, będziefz wyłączony 2 pomiędzy Swięs 
tych Pańfkich, Wfzakże nie mówię ku гоЌра- 
czy; bądź to: że mafz grzech cięlzki śmiertel. 
ny; bądź, że przez niego odpadłeś od Boga y 
nieba; iefzcze póki żyiefz, imożefz Пе dobyś 

Pi ~ przez , 
X. Balfania Przygod: Tóm VI. 
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przez pokutę z tey przepaści, inney zaś drogi 
nie malz. Niechcefz pokutować, pożegnay йг 
z nieberh , z Bogiem; z Nayśw: Maryą, z Ап- 
iołami Swiętemi; a pożegnay бе na wieki. 
JEZU naydrożlzy! nie dopufzczay, abym 
na tę karę za grzechy moie miał przychodzić! 
Pożytek krwi twoiey dla mnie wylaney niech 
nie ginie w dufzy moiey ! Bez łafki twoiey 
nie mogę fię do ciebie nawrócić, ale mam na- 
dzieię w niezmierney Dobroci twoiey, że mi 
tey łafki nie umkniefz, boś mię nie na to ftwo. 
rzył, nie na to odkupił, abyś na wieki od fie. 
bie odrzucił, ale żebym żył z tobą na wieki, 
Amen. 
obecne wienc wee 
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Na Niedzielę 3. Adwentu. 
O ogniu piekielnym. 
Mortuus... EF fepultus in inferno. Luce 16, 
Де, | к 
‚‚ Nie dofyć w piekle raz być niefzczęśli- 
ONZ wym; fłyfzeliście Niedzieli przefzłey , 


* że grzefznik pogrzebiony w piekle nie 
wypowiedzienie jeft z tąd niefzczęśliwy, że 
na wieki od. widzenia twarzy Bofkiey odrzu- 
сопу. Огой dzifiay o drugim niefzczęściu iego 
mówić przychodzi, które Пе rodzi ztey przy» 
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ezyny: Że on z ogniem pożeraiącym mięfzka 
na wieki. Męka pochodząca z odrzucenia od 
Boga zamyka Пе w człowieku potępionym 
tak, iako myśl- zamyka Пе w głowie; Męka 
pochodząca od ognia nie tak fię w człowieku, 
iak raczey człowieka w fobie zamyka, napel- 
niaiąc go y otaczając zewfząd nieuftannemi 
pożarami. Mękę pochodzącą z odrzucenia od 
Boga fam fobie człowiek potępiony zadaie, bo 
fam wzbudza w fobie przeciwne chęci, pra- 
gnienia Boga y nienawiści Boga; mękę po- 
chodzącą od ognia iuż nie fam fobie potępie- 
niec, ale kto infzy mu zadaie. Męka pochodzą- 
са z odrzucenia od Вора iet w famey dufzy 
potępioney; męka pochodząca od ognia ieft y 
w dulzy y w ciele potępionym.. O Boże! 4- 
byfjus aby/fum invocar’, im voce catarafiarum 
tuarum, (Pfiąl.v.8.) przepaść przepaści wzy- 
wa na rozkazanie twoie. Widzieliśmy grze- 
fznika potępionego w owey nie zgruntowa- 
ney przepaści, w którey na dnie fłrata twoia 
wieczna; a oto ta przepaść rofpaczaiąca na го- 
fkazanie twoie drugą dzifiay przywołuje prze- 
paść, a przepaść ognifłą, w którey grzefznik 
na wieki tonąć będzie, 

Nie ieft rzecz moia dzifiay o tym mieć 
rozprawę, która iefł męka ciężfza potępieńco= 
wi, czyli pochodząca z odrzucenia od Boga, 
ezyli pochodząca od ognia; bo każdy rzeź wiey- 
íze maiący przeniknienie z przefzło - niedziel- 

a 
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nego Kazania poznaie, że męka naywiękfza 
odrzucenie od Boga, acz бе inaczey profłym 
ludziom zdaie, bardziey ognia a niżeli utraty 
nieba lękaiącym Пе. Przedfiewzięcie moie dzi- 
fiay iedyne, abym niefzczęście grzefznika po- 
grzebionego w piekle, które na niego pocho- 
dzi z ognia, ku pożytkowi wafzemu wytłuma- 
czył. A że ta rzecz cale ieft Teologiczna, prze- 
to ią do dwóch Teologicznych kwefłyi czyli 
pytania całą ściągnę. Wfzakże tak fię w nich 
obeydę, że bardziey ducha mówiącego Kazno- 
алеі, а niżeli ciekawego w trudności Teolo- 
ga wydam w fobie. 

Pierwfze pytanie: czyli ieft w piekle o- 
gień, y dla czego iet w piekle ogień. Część I. 
Kazania. 

Drugie pytanie: iaka iet męka pochodząca 
z ognia piekielnego. Część II. Kazania. 

Gdy te dwie kwefłye za pomocą łafki Pana 
Boga uipokoię, poznacie; iak wielce niefzczę= 
śliwy grzefznik w ogniu piekielnym pogtzebio= 
ny. Poczniymy mówić у fłuchać. Ad M. р. G. 


Część r 
Дук wiary iefi, że w piekle znayduie fię 


ogień; tey bowiem prawdzie nieomylne 

daig świadectwo PifmaSw: wyroki. Moyżefz 

Zydom grozi: ząpalony ieft ogień od gniewu 

Bożego; które to fłowa wykłada Chryzoftom : 
potę- 
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potępieni będą rzuceni w fiarczyfte morze, 
dzie ognifte fale zewlząd otaczać będą niea 
(эд Zadnego prawie w fłarym Tee 
ftamencie Proroka nie mafz, któryby о tym o- 
gniu, albo wyrażnie albo allegorycznie, to 
іей: pod podobieńftwem nie mówił. Radbym 
tych włzyftkich świadectwa w poiedynczey 
fzczegulności wyłliczał ; wfzakże tego nie uczy» 
nię, bo mi czas do mówienia o innych rze» 
czach potrzebnieyfzy, bo iefzcze ftowa Chry» 
ftufa Pana przekładam nad fłowa Prorockie, 
Chryfłus zaś mówi na wielu mieyfcach Ewan- 
gelii. Ма jednym mówi: śdźcie przekłęci na 
ogień wieczny; na drugim pod podobieńftwem 
drzewa niepożytecznego, wyciętego, у na O- 
gień rzuconego, opifuie potępieńca; na trze- 
cim powiada powieść o bogaczu potępionym, 
który wołał: crucior im hac flamma. ( Luce 
16, v. 24.) cierpię męki w tym płomieniu; na 
czwartym przytacza оме o kąkolu przypo» 
wieść wfnopy związanym у na ogień wrzue 
eonym.  Z*tych iafnych wyroków Chryflu- 
fowych iawnie fię może wnofić, y powinno 
wnofić, że w piekle iefł ogień. 

Ani mniemaycie, że tu Chryflus mówi al. 
legorycznie tylko, podobieńftwo tylko а nie 
rzecz {апе od ognia zabieraiąc, tak iak mów 
wil о fobie: ia ieem kwiatem polnym. Mo- 
wa Chryflufowa o ogniu prawdziwym ; iako 
bowiem grzefznik przez grzechy [woje nie na 


3 alle- 
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allegoryczną ale na prawdziwą zafłażył karę, 
tak nie w allegoryczny, ale w prawdziwy rzu- 
cony będzie ogień. Јак iefzcze gdy Chryfłus, 
rzecze do Błogofławionych: ofiggniycie Krole- 
Jiwo; prawdziwe im daie Króleftwo, wfzel- 
kich rofkofzy pełne; tak też gdy mówi do po- 
tspionych: idźcie na ogień; na prawdziwy ich 
fkazuie ogień. Dla tego mówi Augufłyn: ve- 
ris modis cruciagtur , prawdziwym prawdzi- 
wie będą udręczeni ogniem. Теп ogień pie- 
kielny nagotowany był od wieków, a ftwo- 
rzony w czafie. Nagotowamy od wieków, bo 
iak tylko Bóg przeyrzał nieomylną wiadomo- 
ścią, że Aniołowie pychą zgrzefzą, tak zaraz 
pofłanowił w wyroku fwoim, że na ukara- 
nie tey pychy miał (tworzyć piekło. Y toto 
ieft, co Chryftus wyraził w tych fłowach: idż- 
cie па ogień, który ief nagotowany diabłu. 
Stworzony zaś w czafie; bo piekło y ogień 
w nim Bóg ftworzył pierwfzego dnia ftwo- 
rzenia świata, pierwey niżeli Rworzył człowie- 
ka. W ten czas ogień fiworzył, gdy czart 
przeklęty zgrzefzył, zaś czart zgrzelzył przed 
fiworzeniem człowieka. Coż przebóg za nie- 
dola? piekło ftworzone dla czarta; za coż nic- 
zmierna moc ludzi do niego wpada? Ah nie 
dziw! niezmierna moc ludzi czarta w złości 
naśladuie, ba” podobno przechodzi; niezmier- 
na też moc ludzi ma cząftkę wieczną w ognia 
piekielnym. 

Ale 
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Ale'rozumiem: nie potrzeba mi bardzo do» 
wodzić tego, że w piekle іе ogień prawdzi. 
wy; bo do was rzecz moia, którzy wfzyfłkie 
artykuły Wiary Swiętey mocno wyznaiecie, y 
gotowiście każdemu z nich przez krwi wyla- 
nie y podięcie śmierci męczeńfkiey dać świa- 
dectwo. W tym bardziey pożyteczną cieka- 
wość macie: dla czego to w piekłe znayduie 
fię ogień? dla czegoto na udręczenie grzefzni- 
ka potępionego nie inne fłworżenie, ale tylko 
ogień ieft obrany? Stało бе to, iakom uważył, 
zczworakiey przyczyny. Pierwfza przyczyna 
z firony ognia, druga z firony Boga, trzecia 2 
ftrony grzechu, czwarta z Йсопу człowieka za 
grzech potgpionego. Jeżeli uważamy iftotę о- 
gnia? między wizyftkiemi żywiołami у rze- 
czami ftworzonemi ieft zgodnieyfzy у fpofo- 
bnieyfzy do udręczenia; przeto te męki ziem- 
fkie za naywiękfze mamy, które pochodzą od 
ognia. Przewinił człowiek cięfzko, na śmier- 
telny grzech odważaiąc fię, y niechciał zań po- 
kuty czynić; otóż fprawiedliwość Bofka za 
gwałt uczyniony Maiefłatowi fwoiemu, fkaza- 
ła go na karę; aże złość grzechowa nay wig- 
kfza naywiękfzego wyciągała udręczenia, grze- 
fznik ogniowi oddany: który między wfzylt- 
kiemi rzeczami nayzgodnieyfzy іей do udrę- 

czenia. 
Тес w famey rzeczy dał przyczynę Paweł, 
gdy opifuiąc ogień piekielny, powiedział. (Feb: 

Ff4 10. 
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10. 0:27.) terribilis... ignis æmulatio, Strafzli- 
wa іеї ognia żarliwość y emulacya, to iell 
dobieganie Пе y żądza pokazania Пе. Z kimże 
to ogień piekielny у о со emuluie ? Ойро. 
wiadaią Oycowie Swięci: że kara potępieńca 
zewnętrzna, pochodząca od ognia, emuluie z 
karą wewnętrzną pochodzącą od utraty Boga. 
Jeżeli dotkliwość niepowetowaney fzkody ka- 
tuie potępione ferce; ogień fię wyfila, ażeby, 
ieżeli nie bardziey, przynaymniey w równi do- 
kuczył niefzczęśliwemu: ignis emulatio. Ale ia 
przypominam fobie, co Auguftyn napifał na o- 
we przypowieść Chryfłufową, gdzie fudzy da- 
їз znać Panu o kąkolu podfianym, у ofiaruią 
{е na wyrwanie iego: vir, imus, colligimus. 
Мох, (еп 5, Doktor: kąkól ieft grzechem, 
podfiewacz iego iefi człowiek grzefzący ; iak 
tylko człowiek śmiertelnie zgrzefzy, tak zaraz 
wfzelkie frworzenie gdyby to fudzy Ewan- 
geliczni ofiaruią fig Bogu Panu fwoiemu z ø- 
chotą y pragnieniem, że fię chcą rzucić na 
grzefznika, у wyrwać go z ziemi Żyjących. Na 
tym fundamencie Augultyn dorozumiewa fię, 
że gdy Paweł S. rzekł te fłowa: ftrafzliwa o- 
gnia emulacya, miał to w Imaginacyi fwoiey, 
że wlzyfikie ftworzenia dopominały бе u Bo- 
ga,aby fzczegulniey udręczyły potępieńca. O: 
gień wfzyfikie ftworzenie ubiegł, on Пе ofia- 
rował Bogu: ia naylepiey fię mogę zemścić 
krzywdy twoiey Stwórco mòy, bo mam iftotę 
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wfzelako fpofobną do udręczenia, bez porówna- 
nia nad inne żywioły fpofobnieyfsą, пагпаса 
mię; y tak йе fłało. Ogień іе naznaczony na 
ukaranie potępieńca. Terribilis ignis emulatio. 

Jeżeli uważamy iefzcze Pana Boga? przy- 
fiało, ażeby on ogniem karał potępionych. Do- 
fzedłem ia tego, że Pan Bog nafz ile razy chciał 
pokazać ogromny fwóy Maieflat, albo fłrafzli- 
wą (prawiędliwość, pofpolicie da tego końca 
zażywał ognia. Przeto Moyżefzowi w ogniu 
йе pokazał; w одпїйеу kolumnie lud [агае 
prowadził; do Kościała Jęrazolimfkiega w o- 
gniu fię puścił; Ww ogniu na Apofioły przy- 
fzedł; w ogniu na fąd ofłsteczny przyidzie; ignis 
anie ipfum proecedet, EF inflammabit. (Bf 96. 
v.3.) Przeto iefzcze Sodoinę у Сотогге za 
fprofne grzechy ogniem fpalił ; Ochoziafza 
Króla zabobonników, officieraw у żołnierzów 
do Eliafza pofłanych, fpufzczonym płomieniem 
zabił, Przeto y Apoflołowie wiedząc о tym 
zwyczain Bofkim,  rozgniewani na niewdzię- 
czne miafło, mówili do Chryftufa, aby fpościł 
na niego ogień у wfzyfika” w perzynę abró- 
cił, acz nie byli wyfłachanemi, Gdzie profzę 
bardziey Bóg chce pokazać ogromność Maie- 
flatu fwoiego у furawość [prawiedliwogci, ic- 
żeli nie w piekle? Bo należy: aby był grzefznik 
przerażony Maielłatem, który przeciwko Ma- 
iefłatowi porywał Пе; aby obaczył furowość 
zemiły, który nie bał fię fprawiedliwości; toć 

przy- 
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przyzwoicie йе fłało, że do tego dwoiakiego 
końca Bóg zażył ognia piekielnego. 

Jeżeli uważamy iltotę grzechu śmiertelne: 
go? taina ukaranie fwoie wyciąga ognia. Pos 
wiedzcie mi: coto w famey rzeczy fą grze- 
chy śmiertelne, zwłafzcza główne? Ото fa 
iftotnie ogniem, albo wielkie do ognia podo- 
bieńftwo maią. Со ieft grzech nieczyfły? ieft 
ogniem fprośnie ciało zapalaiącym; dla tego 
Kościoł 5. począwfzży od trzech Królów,aż do 
Niedzieli pierwfzey pofłu, tak бе w pacierzach 
Kapłańfkich modli: /Abfnt faces libidinis, ... 
ob cujus- ignes ignibus avermur wit. Niech 
zgalną pochodnie lubieżności, ażeby nas za te 
ognie ogień nie palił piekielny. Со іећ łakom. 
ftwo? iet ogniem; mówi bowiem Bernard. 
iak ogień,choćby mu kto naywięcey drew doda- 
wał, nigdy nie powie:dofyć; tak łakomy, choć- 
by naywięcey zgromadził, nigdy nie powie: 
dofyć; munquam dicit: fufficit, Co to іе gniew? 
ieft ogniein, całego człowieka zapala do гету; 
dlatego w ięzyku Polfkim zapalczywością fię 
zowie. Co to іеї zazdrość? ieft ogniem, iak 
bowiem ogień mokre fufzy drzewo, tak za« 
zdrość wyfufza kości, јак mówi Pifmo. Co ta 
ieft piiańftwo? ieft ogniem, bo zdrowie, fily y 
wnętrzności pożera, a krew prawie na węgiel 
pali. Со to ief pycha? ieft ogniem; iak Бо- 
wiem ogień w górę wylatuie, tak pyfzny rad- 
by nad wfzyftkiemi górował. Zgoła wlzyfłkie 
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grzechy główne Їз ogniem, iedno tylko leni- 
ftwo do zimna Oycowie Swięci przyrówny- 
waia; ale też leniftwo rzadko bywa grzechem 
śmiertelnym, chyba w ten czas, gdy za fobą 
prowadzi opufzczenie tey fprawy, która ieft 
cięfzko od Boga albo od Kościoła przykezana. 
Coż więc fprfwiedliwfzego, ażeby teognie o- 
gień karał? ażeby ten ogień, który niewinność 
przykopcił, ba у, fpalił: ten ogień, który wiele 
cudzego dobra pożarł; ten ogień, który oczy y 
całe ciała do zemfły zapalał; ten ogień, któcy dy- 
mem próżności hardą na pełniałgło wę;ażeby mó- 
wię ten ogień na ogień piekielny przychodził? 

Jeżeli w refzcie mamy wzgląd na {amego 
człowieka zajgrzechy twoie potępionego? y 
on wyciąga, aby nie innym fiworzeniem, ale 
ogniem był karany. Dobrą tego przyczynę 
daie агу Tertulian: potępieniec iefł to ofiarą 
zemíty Bofkiey, niechciał być ofiarowany w 
ogniu miłości przez fkruchę za grzechy fwoie, 
przez opufzczenie pokuty ftał бе ofiarą гету 
Bofkiey. А iako w Пагу zakonie ofiary Bo- 
gu czynione działy Пе przez ogień, у iedna о- 
fiara nszywała fię: holocamflum ofiara całopa- 
lenia, w którey rzecz ofiarowana powinna 
była zgorzeć do krty, y w popiół fię zamie- 
nić; tak grzefznik ponieważ іе обага nie- 
przebłaganey zemfty Pana Boga, powinien w 
ogniu goreć, y całkowicie бе palić; w tym ie: 
dnak rożność będzie między całopaleniem pie- 

kielnym 
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kielnym od owego całopalenia ftarozakonnę- 
go. żę w (łarozakonnym rzecz сіп а, w pos 
piół Пе obracała; zaś całopalenie piekielne bę- 
dzie zawfze gorzało, a nigdy nie zginie, ni. 
gdy fig w popiół nie obróci, 

Ale obfzerniey otym w drugiey części; a 
teraz niećh nam będzię ofłateczaą przyczyną 
tego, co бе mówiło, doświadczenie twoie 
grzefzniku, Roku przefzłego bez.pokutnie zmar- 
ły, у w piekle pogrzebiony. ,Wfzakże prawda, 
że iet ww piekle ogień; wfzakże prawda, że 
przylłało wielce, aby był w piekle ogień. Ze 
ieft w piekle ogień, nauczyłeś fię doświadcze- 
niem, czegoś żywą wiarą wyznawać niechciał; 
aieżeli wierzyłeś, takeś wierzył, iskbyś nie 
wierzył, Ze ten ógień iefi wielce przyzwoity 
do udręczenią twaiego , przeczyć temu nie mo- 
telz,  Powfławfzy ty złośliwie przeciwko 
Stwórcy wfzęch rzęczy, otoż powiłało prze- 
ciwko tobie nayboleścieyfze (tworzenie. Lży- 
leś naywiyżlzy Maiefłat, nie bałeś Пе fprawie- 
dliwości; otoż ogromność Maiefłatu, furowość 
fprawiedli wości, przez ogień naciebie naftępuię. 
Lubieżności twoje, łakomfiwa twoie, gniewy 
twoię pycha twoia, piiańfiwa twoie ogniem by- 
ły;otóż te fprofne ognie zamieniły Йе w pożary 
piekielne. Ofiarą iefteś zemfty Pana Boga, boś 
niechciał być przez pokutę ofiarą imiłofierdzia 
Bofkiego. Palże fię w pożarach piekielnych. O 
nędzniku! wniófłeś do ognia zakamiałe ferce; 
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їп? tey twardości ogień nie fkrufzy, ani rawi; 
będzie przeklętym całopaleniem, ale do pokutne. 
go popiołu nigdynie przyidzie. Ah naydrożlzy 
Zbawicielu! coż to бе za odmiana fłała? Tyś 
ferce ftworzył, aby miłości twoiey płomieniem 
gorzało, a oto gore ogniem zapalczywości 
twoiey ! Krew twoia przenayświęt(za, ten firu- 
mień łafk niebiefkich , miał to ferce | oblewać; 
a oto w (fiarczyftym ogniu zanurzone pływa! 
Miało być ofiarą pełną wdzięczney wonności, 
do ukontentowania twoiego, а oto iefł wg- 
glem piekielnym, paftwo pożarów y iedynym 
obrzydzenia twoiego celem! Ah, ah! przekleta 
Życie, któreś na ogień zarobiło, przeklęta śmier- 
ci, któraś w ogniu dulżę у ciało pogrzebła: fe. 
pultüs efi in inferno. ; 


4 
Część П. 

[паку to naymilfi Chrześcianie moi, że 

ieft w piekle ogień; dofzedłfzy tego, dla 
czego ieft w piekle ogień; obróćmy pilną u= 
wagę na to, iak cięfzka ieft ręka od ognia ро» 
chodząca; która to uwaga, zdaie mi fip w 
Chryflufie Panu, bardziey przerazi ferca wafz8 
a niżeli to przeraziło, co йе do tych czas © O» 
gniu mówiło. Ze męka, którą potępieńcom 
zadaie ogień piekielny, ieft niewypowiedzianie 
cięfzka, pokaznie йе to z owych Rów firafzli- 
wych Izaiafza Proroka pytaiącego ludzi: Quśs 
poterit habitare de vobis сит" igne devorante ? 


quis 
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quis habitabit ex vobis cum ardoribus fempiter- 
sis? (Jfa: 33.0.144) Któż z was będzie mógł 
mięfzkać z ogniem pożeraigeym? kto z was 
zinięfzka z paleniem wiecznym? W tych Во. 
wach Prorok wyraził trzy przyczyny, dla któ- 
rych męka od ognia pochodząca potępionemu 
grzefzuikowi ieft niewypowiedzianie cięfzka. 
Pierwfza przyczyna, bo ogień piekielny nie. 
wypowiedzianie dzièlny y` natężony na udrę- 
zanie. Ta przyczyna wyrażona w tych flo- 
wach: quis poterit? a kto zmoże. Druga przy- 
czyna, że tę mękę ognifią famo mieyfce pie- 
kielne zaofirza, y ta przyczyna w tym fłowie 
wyrażona habitare, a kto zmoże mięfzkać! 
Trzecia przyczyna, że ogień piekielny y męka 
z niego rodząca бе ieft nieufłanna, wieczna; a 
ta przyczyna wyrażona w tych fłowach: cum 
ardoribus fempiternis z upałami wiecznemi. 

Powiedziałem, że ogień piekielny iefł nie- 
wypowiedzianie dzielny у natężony; у naypier- 
wey tego z Filozoficzney dochodzę przyczyny. 
Zywioły im bliżey fą fwoiego centrum, do- 
pieroż gdy бе znayduią w centrum fwóim 
tym fa dzielnieyfze , y w file (woiey bardziey 
natężone. Widzieć to w rzekach, gdy te wpa- 
dna: do morza, gdżie ich іей cèl у koniec,- fla- 
ją бе mocnieyfzemi, więklze niebefpieczeń- 
ftwo w nawałności czynią, а niżeli, gdy korytem 
fwoim daleko od morza płynęły. Widzieć 
iefzcze w zapaloney świecy, że ona naygorę- 
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tfza ieft w kończafłości płomienia fwego, be 
ta kończafłość do góry wylatwiąca ieft bliżfza 
centrum fwego, które ma w górze. Ale ogień 
piekielny nie tylko ieft blifki centrum fwoiego, 
ale ieft w famym centrum fwoim; (bo ta ieft 
różność ognia nafzego od ognia piekielnego, 
że nalz ogień do góry, ogień żaś piekielny, 
gdyby tò kamień na dół dąży, y tam ma fwo- 
ie centrum, gdzie wfzyfłkie rzeczy cięfzkie 
fwoie maig) wnieście fobie, iakie wnim mufi 
być nątężenie, żwawość, gwałtowność? Nie- 
fzczęśliwy, który tego doświadczafz! 

Wfzakże mniey bym ia о dzitlności tego 
ognia piekielnego rozumiał, gdybym tylko na 
Ше iego flworzoną patrzył; ależ bo ia wiem, 
że ten ogień nie tak fiłą fwòią, iak raczey fila 
Bofką potępieńca pali. Sam go Bóg podżega, 
rozżarza, rozdmuchuie; bo mówi lzaiafz (Сар: 
30. 0. 33.) fatus Domini ficut- torrens fulphu= 
rir fuccendens. ‘Thnienie, poddymanie Pań- 
fkie iako rzeka fiarki podpalsigea, Cóż to zna: 
czy to podobieńfłwo wzięte od rzeki? bo iak 
rzeka bez przelłanku, bez przerwy płynie, tak 
bez przefłanku, bez żadney przerwy ' ogień 
piekielny Вос rozżarza у poddmuchuie: fla- 
tus ficut torrens. Przeto fłary Tertulian odwa- 
żył Пе mówić: że taką ma dzielność ten ogień 
do udręczenia potępieńca, iaką та. dzielność 
wfzechmocność Bofka; ponieważ on dzielno- 
ścią wfzechmocności potępieńca pali. 

Niech 
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Niechże бе iuż nikt nie dziwuie, iak to е, 
gień piekielny może dulze teraz w piekle Бех 
ciał zofłaiące palić, ponieważ według Filozofii 
rzecz materyalna nie ma dzielności na rzeczy 
duchowne; у tak kula wyfłrzelona nie może 
Aniola zabić, bo kula ieft materyalna, a Aniół 
duchowny. Niech fię mówię nikt nie dziwu- 
іе, bo cóż iefi Bofkiey wfzechmocności niepo* 
dobnego? Woda Chrzefna,że ma ofobliwiey 
przytomną wfzechmocność Bofką, dary nad- 
przyrodzone, wfzyfikie (Чу natury fiworzo* 
ney przechodzące, na dulze chrzczonego wle- 
wa; te owa moie: Ja ciebie rozgrzefam; 
acz Їз materyalne, że iednak fzezegulniey im 
przytomna wfzechmocność Bofka, fprawnią 
w dufzy pokutuiącego łafkę poświęcaiącą, nad 
którym Szkramentalnie rzeczone bywaią. Tak 
(2 ogień piekielny chociaż jeft materyalny , 
fzczegulniey iednak wfzechmocnością Bofką 
w(fparty, może teraz dufzę palić w piekle, do- 
pieroż ią palić będzie po zmartwychwfłaniu 
powflzechnym, gdy Пе w ciało przyoblecze; 
ponieważ nauczaią w Filozofii, że dufza, ile іе 
złączona z ciałem , boleścią ciała boleć mufi. 
Wfzakże w niey ieft, iak mówiemy, princi- 
pium fensús początek poczucia? О iska tam 
boleść niewypowiedziana będzie, gdy ogień 
całą Б!з fwoią , całą 019 wfzechmocności Bo- 
fkiey rzuci Йе na potępioną йите y ciało! Do- 
brześ powiedział Auguftynie, że ognie nafze 
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KAZANIE ПІ. 481 
ziemfkie, у wfzyftkie razem zebrane morder- 
ftwa, względem ognia piekielnego ani fię cie- 
niem nazwać mogą. 

Cóż rozumiecie, mnieybym ia iefzcze o 
dzielności ognia piekielnego fądził, acz zofła- 
iącego w centrum fwoim, acz fila Вока wzmo- 
cenionego, gdyby mial iakie przefzkody w du- 
fzy y ciele potępionym, któreby natarczywość 


iego fkromiły. Ogień nafz acz ma dzielność 
na fpalenie drzewa, iednak gdy mu wilgoć 
mokrego- drzewa przefzkodę czyni, nie móżę 
wywreć dzielności fwoiey, mufi pierwey u- 
przątnąć wilgoć, toż dopiero pozrze drzewo. 
Ale ah! ogień piekielny żadney przefzkody nie 
ma do udręczenia ciała y dufzy potępioney! 
bo nie tylko Bóg te wfzyfłkie przefzkody od- 
ial, ale (uważaycie co mówię) też ciała po: 
iępione naydelikatnieyfzą czułością nada, aby 
tym bardziey udręczonetni były. Przyczyna też 
go, bo nauczaią Teologowie: że Chryflus Pań 
za grzechy cudze miał cierpieć, dla tego Ciała 
iego nąyświęt(ze tak delikatną czułością nada- 
ne było, że naymnieyfze  zakłucie iego ró- 
wnało fię naypotężnieyfzey męce; więc teź 
ponieważ. grzefznik ma cierpieć za grzechy 
fwogie. włalne, . ciału jego potępionemu Воб 
fprawiedliwy da naydelikatnieylzą czułość, aby 
niewypowiedziaaie bolał. 

Przyczyna druga: Ciałom błogofławionym 

Ga Gana 

X. Balfama Przygod: Гот VI, 
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dana będzie niecierpiętliwość; więc w ciałach 
potępionych pomnożona będzie cierpiętliwość 
y czułość. Jak bowiem błogofławieni powin- 
ni być wfzelako niefpofobni do wfzelkiego 
cierpienia, tak potępieni powinni być wfzelako 
fpofobni do wfzelkiego cierpienia. Ү (аё to 
ieft przyczyna, dla czego Pilimo $. ciała potę- 
pionych przyrównywa iuż do zgrzebia, іші do 
plewy, Чо zdzbła ; iak bowiem w tych rze- 
czach żadney przefzkody nie ma, a wfzelaka 
fpofobność ieft do zgorzenia; tak w ciałach 
potępionych żadney przefzkody nie będzie, a 
wfzelaka fpofobność będzie do palenia fię y u- 
dręczenia. Ah! nędzni delikaci! którzy Каг- 
imicie, tuczycie, pieścicie, (że fłowy Pifma $, 
rzekę:) na łóżkach z foniowey kości wyro- 
bionych, у lubieżnościaminafycacie ciała wafze! 
jaka wam męka będzie, gdy was wfkróś przey- 
mie w fkórze, ciele, żyłach, kościach, fzpiku, y 
wnętrznościach pożar piekielny, w dzielności 
fwoiey niepohamo wany, wfzechmocnością Во» 
{кз wzinocniony, żadney przefzkody nie má- 
jący, wfzelaką fpofobność do udręczenia znay= 
duiący? ah was! ah niefzczęśliwych! 

Druga przyczyna, powiedziałem, męki nie- 
znośney od ognia pochodzącey famo mig- 
fzkanie piekielne: guis poterit habitare, Swięty 
Auguftyn trzy okoliczności uważa mieyfca 
piekielnego : 2е іей naygłębiey у nayniżey po- 
łóżone; że ieft ciemne; Że ieft bardzo cialne. 


Јей 
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Зей naygłębiey położone, bo leży przy famynż 
ceritrum Ziemi, а iuż niżfzego mieyfca nad ta 
być nie może. Mówi ieden z Doktorów: na- 
leżało, aby iak wyfokó ieft błogofławieńfiwo 
Swiętych, tak nifko było potępieriie przeklę- 
tych. Mówi drugi z Doktorów: rzeczy cię- 
fzkie na dół dążą; ponieważ zaś grzechy smieť- 
telne fą ciężarem naywięklzym : ирта оті 
ргайай?, toć do famego centriim, gdzie ieft 
mieyfce nąygłębfze, upaść by powinień. А ies 
żeli piekło іе przy famym cehtrum ziemnym, 
toć nad potępieńcaimi, pod potępieńcatmi, y о> 
koło potępieńców niezmierna grtibość ziemi 
będzie zewiząd, а oni będą iak ziarno w ia 
błku okdlicznie zamknięci. O iak ftrafzne wig- 
zienie! Piekło ieft iefzcze mieyfceth ciem пупа 
a chociafz będzie miało w fobie ogień, iednak 
їеп ogień będzie tylko palił, ale nie będzie 
obiaśniał, Y to to ief, co Pfalmifla обі, 
gdy wipomina о płomieniii pfzeciętym od о- 
gnia: tńrercideńtie flammam ignis. (Bf: 28.0.7.) 
Jakie to tliefzczęście! tiefzczęśli wym fię fądził 
Tobiafz, że był ciemńym, acz піс więcey nie 
cierpiał; cóż dopiero ża niefzczęście W wie. 
czney ciëmnicy fiedzieć, у přży tym niezna. 
śrie męki cierpieć, 

Piekło ieft iefżcze inieyfcemi tieypa- 
wiedzianie ciafnym. Ze pomioę fżkolne de» 
шоййїгасуе, W których mądtze Matematycy 
ліву (се piekielne wyimierżaią; to mówię, с26- 
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go mię Jezus Chryfłus y Pifmo iego nauczy- 
lo: potępieńcy tak będą upakowani, w piekle 
jak śledzie w beczce; iak owiec niezmierna 
упбс w ciafney owczarni; iak krzaki ciernifłe 
wzaiem 2 fobą fpoione, iak drwa. w fłófie u- 
łożone. Те pódobieńfłwa wyjęte (а z Pifma 
Bożego; snościefz fobie, iaka ciafność będzie 
w piekle ? To położywfzy za fundament, 
wnofzę teraz: piekło iel głębokie, ieft ciemne, 
jeft ciafne; więc ogień w nim goreiący nie- 
szypowiedzianą mękę zadaie potępieńcom. Ве- 
dą goreć potępieńcy niezmierną grubością /zie- 
mną zamknięci; iaki będzie upał, iaki przy 
tym fmród z ciał fk warzących 116? Okolicznie 
zamknięcie у mócne opatrzenie oddechu, 
fzparki wolney, dopieroż okna nie ma. Bẹ- 
dą goreć potępieńcy w ciemnicy; iakie wzru- 
fzenie, czuć nieprzyjaciela a nie widzieć! Na- 
fze ognie w tym przynaymniey folgę czynią, 
że gdy palą, obiaśniaią; ogień piekielny tylko 
dręczy, ale światła nie daie. Ah tak powinni 
cierpieć! Cierpieć a nie widzieć, którzy od 
widzenia twarzy Bofkiey odpadli! 

Będą goreć potępieńcy w niewypowie- 
dzianey ciafności: iak kto po wyrzeczonym 
ofłatnim wyroku idźcie przekłęci: przez roz- 
fiąpioną ziemię do piekła wpadnie, tak zawfze 
leżeć będzie; ieden na głowę, drugi na bok, 
jony na nogi; czyli na południe, czyli na pòl- 
noc padnie drzewo, tak leżeć będzie. Leżeć 

będą 
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będą utłóczeni у goreć będą. © Gorzć będzie 
Król z chłopem, Chrześcianin z Zydem, zdro- 
wy z trędowztym у brzydko zarażonym, ie- 
dnym fkwarem przeięci będą. О iaka zaraza, 
iska boleść! Nierozumiycie, żeby to Баука; ah 
prawda wieczna, Artykuł wiary! kto nie wie- 
rzy, doświadczy. Сб? wy na-to grzelznicy, 
którzy nie: możecie znieść fetoru żle zgalzoe 
ney świecy? iak'zniefiecie zaduchy tego wię- 
zienia ognifłego? Со na to, którzy radzi pa. 
trzycie lubieżnie na urody znikome, iak znie» 
fiecie wieczną ciemnicę? Co na to, którzy od 
trędowatego, od zwrzodowaciałego, dla wrzo. 
dów obrzydliwości odwracacie fię? iak zniefie- 
cie z nim być, у (że powiem ) w iednym 
tyglu fmażyć бе? Ah! sh! gdyby to ludzie żywą 
wiarą przenikali, żadnego a żadnego nie było- 
by grzechu! 

Trzecia przyczyna ciężkości mąk od ognia 
pochodzących, że te męki, fą nieufłanne, nie- 
fkończone: лсит ardoribus fempitermis, Nay- 
pierwey ogień piekielny ufłać nie może; bo 
mówi jezus nieomylny: idźcie na ogień wie- 
czny. Cóż го ieft wieczność? zawfze być, ni. 
gdy nie ufłać. « Przeto wftydź Пе Origenefie, 
który nauczałeś, że piekło za kilka tyfięcy lat ` 
wygafnąć miało; za co' od Kościoła potępio- 
nym zofłałeś. Co сі Пе w głowę falo? iak Пе 
ma piekło fkończyć kilką tyfięcy lat, gdy Chry- 
Йоѕ mówi, że w piekle ogień wieczny? śe im 
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ignem aternum. Powtóre potępieniec nigdy 
w tym ogniu nie zginie. Powiedział Chryfłus, 
Że każdy potępieniec nafolony będzie ogniem: 
omnis enim igne falietur. (Marc: 9.v.48.) Cóż 
ten fposób mówienia znaczy? со za porowna- 
nie ognia piekielnego z folą? odpowiada Hi. 
Jary: iak sól mięfiwa, ktore foli, zachowuie 
od zepfucia, tak ogień piekielny te cielfka, któ- 
re dręczyć у palić „będzie, będzie zawfze za- 
chowywał od znifzczenia y zepfucia. Już te- 
dy męka wieczna będzie, y ogień palący y po- 
tępieniec palony na wieki będzie. W prawdzie 
ognie czyfcowe niczym fię w iftocie nie ró- 
źnią od piekielnych; że iednak ogień сгу(сому 
ieh tylko doczefny; przeto gdyby бе dufze po- 
tępiane da niego doftać mogły, za rofkofz by 

o miały. Ale ogień piekielny wieczny, prze- 
to wlzyfikie męki, nawet czyfcowe bez poró- 
wnania przechodzi. Pomyślcie fobie Chrze- 
ścianie, iak będzie można na wieki z temi po- 
łarami mięfzkać? Ifkierki, gdy na rękę padnie, 
na moment nie cierpicie, a iak te pożary przez 
wieczność zniefiecie? Gdy nadchodzi firafzne 
działanie, którym wam naprzykład rękę zara- 
żoną gangreną cyrulicy piłować będą, ieżeli 
otym wiecie, noc poprzedzającą bez -fenną 
prowadzicie, acz ta robota w kwadranfie ie- 
dnym fkończyć бе może; a iak 'zniefiecie dziel- 
ność ognia po całe wieki dręczącą?  fzalona 
rzecz, za ieden moment rofkofzy cielefney, za 

iedno 


ową | eg pe „a O шш m 


Í 
' 
r 
‹ 
{ 
l 
! 
‹ 


no, zeta 22 


em ga „az taa Masta - 


= 


4. 


KAZANIE III. 48% 
iedno niegodziwe zażycie rzeczy doczelney, 
odważać йе na wieczność ogniftą. 

Kończę to, Kazanie dwoiakim пғропіпіе- 
niem, które niegdyś S, Grzegórz Głowa у Оо» 
ktor Kościoła, w tey materyi mówiąc dał fłu- 
chaczom fwoim: weżcie fobie w głowę tę pra- 
wde, że ieft piekło ognifte, którym po smierci 
bez-pokutney Boa fprawiedliwy grzefzniki ka- 
rze. Zrozumiycie у to, że dofyć raz śmiertel- 
nie zgrzefżzyć; naprzykład: raz pomyślić źle, 
fzpetnie, y na myśl zezwolić ; raz Mfzą Swiętą 
w Niedzielę opuścić; raz fawę bliźniemu wziąć, 
raz upić fię; a iuż fię zarobiło na ogień wie- 
czny. Ah móy Panie! ieżelim ia żadnego ie- 
fzcze grzechu śmiertelnego nie popełnił, iak mł 
łafki twoiey żebrać trzeba, iak oflróżnie fobie 
pofłępować, abym tey niewinności do trumny 
dochował,  Jeżelim zgrzefzył, iakoż mnie fu- 
mnienie o tyfiączne przeświadcza grzechy, ah 
iak mi Пе (агас trzeba, abym fpo wiedzią fzcze- 
rą y dokładną grzechy moie zgładził! na to- 
bym rozum móy, zabiegi moie powinien ło» 
żyć, bo іц? tego. w piekle powetować nie bę- 
dzie można. Wiem, że niezliczona liczba ludzi 
iuż do piękła pofzła, podobna y teraz, tego 
momentu wielu idzie; аһ trzeba mi nieódwłó- 
cznie pokutować, by śmierć niefpodziana nie 
zafkoczyła, y do-piekła nie zagarnęła. Miło- 
fierdzie Boga moiego, y pokuto przybądźcie 
Ba pomoc. 
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Napominam was powtóre, abyście pod czas 
wfzelkiey do grzechu pokufy, па ten pożeraią - 
cy w piekle ogień pamiętali. Wiedzie cię, chęć, 
abyś: niefłulzną drogą do“ fortuny przyfze edt? 
inów:. nie uczynię tego, bo ogień mię czeka. 
Będzie ta ofoba namawiała do grzechu, iak Pu- 
ty гоча Jozefa? mów: nie uczynię tego, bo 
ogień mię czeka. Będą ci płacić, abyś uczynił 
fllzywe świadećłwa, abyś mściwe zamyfły 
wykonał? Mów: zgińcie pieniądze, nie uczy- 
nię tego, bo mię czeka ogień wieczny. Nie 
będę tak okrutny na dufzę moię, abym ią w 
przepaść Se ak niefzczęścia, w przepaść 
осві: fzalenie rzucił..  Pódżei tefz uż 2 Bo. 
GIEM Chrześcianie moi, *painiętaycie паро. 
mnienia zbawienne; proście Chryfłufa Jezusa 
o łafkę, byście to, co fłyfzycie, wykonali, nie żyi- 
cie innym ogniem, tylko ogniem miłości Bo- 
2еу, bo ten was od ognia wiecznego uwolnić 

może, Amen. 
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Na Niedzielę 4. Adwentu 
_ O robaku potępieńców. 
Ra, EF fepulius ef in inferno. Luc: 16. 


5 też przybiiamy do brżegu owego 


fiarczy- 
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fiarczyftego morza, w którym roku prze- 
{zlego bez-pokutnie zmarły grzefznik po- 
grzebiony. _ Przybiiamy do brzegu owego 
morza, na którym świętym rozimyfłem, а 
bardziey Wiarą Sw: przez trzy niedziele że- 
glowaliśmy ; to ieft po opifanych mękach pie- 
kielnych w pofpolitości, po wytłumaczoney 
według przemożności męce pochodzącey Z 
odrzucenia od twarzy Bofkiey, po niedofłate- 
cznie okróślonym ogniu wiecznie pożeraią- 
cym, mówić у fłuchać mamy o robaku nie 
umieraiącym, ktory potępieńca wieczyście gryść 
będzie. Тепсі to brzeg niefzczęśliwy piekła! 
Morzom ziemfkim Вос z piafku położył brze- 
gi; brzeg piekielny z firafznego rohaćtwa! Ale 
ah! czyliź Пе tylko brzegiem nacwać może? 
co w fobie zamyka, у co za fobą prowadzi, 
wieczność ieft bez końca niefzczęśliwa! Robak 
ich, to iefł potępieńców, nie umiera; mówi 
Chryfłus. Cóż to ie: nie umiera? Oto bez 
końca żyie, bez końca gryzie; a co końca nie 
ma, iakże fię brzegiem graniczyć może? 

Gdy ia temu robakowi piekielnenu przy- 
patruię fig; zdaie mi бе być w koło zwinio- 
ny; a iako w kole nie można pokazać końca, 
(gdzie bowiem w kole naznaczy mi: kto ko- 
niec, ia powiem, że tam początek ;) tak tego 
robaka niepodobna pokazać końca. Gdzie fię 
zdaie, że fię iuż nędzney dufzy do fytości naiadł, 
y przefiać ma gryzienia, tam y w ten а acz 

millio- 
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milionowe iuż minęły lata, dopiero gryść ж 
równym iak przedtym, y podabno -z wię: 
klzym fimakiem poczyna; mon moritur. Przeto 
niewiem, czylim dobrze: powiedział, że przy- 
biliśmy do brzegu morza fiarczyfłego. Ale co 
mnie plątać бе w fłowną trudność, gdy całą 
uwagę rzecz (łrafzna zabiera? robak potępień- 
ca bądź to, że ieft brzegiem mówienia o pie- 
kle, ale nie іеі! brzegiem udręczenia; mowa бе 
fkończy о piekle, ale udręczenie potępieńca 
od tego robaka pochodzące końca mięć nie 
będzie. Porzuciwizy więc fłów plątaninę, po- 
wiadam wam naymilfi Chrześcianie moi, że 
to ofłatnie dzifiay Adwentowe Kazanie będzie 
o robaku, który gryzie potępieńca, y nie umie- 
ra. Ма dwie części go podzielę. Pierwfza 
część będzie о iftocie robaka piekielnego, y a 
tym, co ifloty iego (усте; Druga część o kąfa- 
niu y gryzieniu iego, na czym to należy, y iak 
cięfzką zadaie mękę. Gdy fię z (сро, za po» 
mocą łafki Pana Boga wytłumaczę, poznacie, 
iak niefzczęśliwy od robaka nie uimieraiącego 


grzelznik w piekle pogrzębiony. Ad М.Р. б. 


Część І. 


U Ważaiąc Qycowię Swięci wyroki Pifma 

Bożego , tak w fłarym јак w nowym Te- 

ftamencie о robaku. potępieńca napifane, ię- 

dni powiadaią; że przez tego zebaką ma Пе 
TOZU- 
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rozumieć wewnętrzne potępieńca udręczenie 

na myślach y' chęciach iego należące; drudzy 

nayczaią, (między któremi ieft Bazyli S.) że 

fowa pilma таја Йе rozumieć o rzetelnym 

robaku , ponieważ według ich nauki roba- 

&wa żywega ogniftego co nie misra w pie- 
kle; urząd zaś tego robactwa ieft, gryść ciało 

potępiane fwego czafu; у tę naukę fwoię na 
gruatownych przyczynach y dowodach z Pi- 

fma Bożego prawdziwie dobrze zaladzaią. Іа- 
nocenty trzeci, Swięty y mądry Papież, dwo- 

jakie te Qyców SS, w tłumaczeniu zdanie na- 
leżycie pogodził, у z pierwlzemi у 2 drugiemi 

trzyma: fłuchaycie nauki iego.  Dwoiaki na 

fundamencie wiary iefł w piekle robak, jeden 

wewnętrzny, który przez myśli bolefne trapi 
dufze; drugi zewnętrzny, który іей żywy, ©- 
gnifły, y będzie gryzł wego czafu potępione 
ciała. Nie iel rzecz moia dzifiay o tym roba- 
ku zewnętrznym ognifłym, chyba żebym ci 
grzefzniku z okazyi iego trefunkiem przypa- 
daiącą uczynił uwagę; co za niefzezęście two 
ie będzie, gdy бе za grzechy do pożarów wie- 
cznych dofłaniefz? Nie dofyć, że Вора widzieć 
nie bedziefz, że cię ogień palić będzię, iefzcze 
бе robaćtwa żywego dziedzictwem fłaniefz! 
gadziny, padalce, iafzczurki ognifte bez żadne- 
go porównania od ziemfkich ziadliwfze, ciało 
twoie nędzne toczyć będą, boki przegryzać, 
wnętrzności fzarpać, przez pierfi, po oczy 
ufzy 
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ufzy dobywać Пе, у wyfzedłlzy z ciebie, zno: 
wu бе w ciebie wracać będą, aby tak na wie» 
ki dręczyły.  Gadzina tu ziadliwa: gdy fię do 
ciebie zbliża, truchlcie(z; ah со бе z tobą będzie 
działo, gdy żywemu piekielnemu'robaćtwu na 
paltwę póydziefz! 

Ale iakom powiedział, nie iefł dzifiay rzecz 
moia о гођаки piekielnym żywym ogniftym, 
fporządzonym od Boca dla tego, aby poże- 
rał potępione ciało: ponieważ mowa o tym 
robaku do Teologiczney bardziey należy roz- 
prawy, ale mówić będę о robaku wewnę. 
trznym , па którego wizyfcy Oycowie Swięci 
zgadzaią fię, że on ief w piekle, że pożera nie- 
ufłannie Чие potępioną. O tego ia robaka py- 
tam бе, na czym należy ifłota iego? Pofpolicie 
mówią o nim Qycowie Swiẹci, że Йога iego 
ieft na myślach bolefnych, dręczących dufzę; 
ale to opifanie bardzo powlzechne uży у tey 
męce, która fię rodzi z odrzucenia od twarzy 
Bofkiey; a przecię u Teologów co infzego: 
репа dammi, kara odrzucenia od Boca; a co 
infzego: vermis, robak gryzący być powinno; 
y Katechizm nie darmo dzieli piekło na trzy 
męki: mękę odrzucenia od Boca, mękę ognia, 
mękę robaka, Przeto pominąwfzy innych Teo- 
logów, za naukę S. Tomafza z Akwinu póy- 
dę; mówię z nim: że robak potępieńca nic 
innego nie iefł, tylko zgryzota z złego: fumnie- 
nia iego pochodząca, przeświadczaiąca go o 
grze: 
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grzechy, у fądząca winnym kary wieczney. 
Gdy tedy w piśmie świętym iefł mówa o ro- 
baku potępieńca, iel w famey rzeczy mowa 
o złym fumnieniu, z ktorym zfzedł z tego 
świata, y od którego na wieki dręczonym bę- 
dzie. 

Ale 'z tey przyczyny ciekawa mi Пе podaie 
uwaga, dlą czego to Chryfłus w rozdziale 
dziewiątym u Marka'Swiętego nauczaląc o ro- 
baku potępieńca; w blifkich wierfzach, to ieft 
w wier(zu 43. 45. 47. trzy razy to powiedział: 
robak ich nierumiera.  Dawfzy bowiem nau- 
kę, że lepiey bez żadney ręki póyść do nieba, a 
niżeli z dwiema póyść do piekła, rzekł: gdzie 
robak ich mie umiera. Znowu powiedziawfzy 
o nodze, że lepiey iednę uciąć, a niżeli z dwie- 
ma być w piekło rzuconym; rzekł: gdzie ro- 
bak ich nie umiera. Podobnięż znowu naukę da- 
iąc o oku, przydał: gdzie robak ich nie umiera. 
Auguftyn Sw: dorozumiewa бе, że przez te 
trzykrotne robaka powtórzenie, chciał nam 
Chryfius zbawienną uczynić pamięć kaiania Пе 
wfzelkiey, mianowicie tey piekielney kary, któ. 
rafię zrobaka rodzi. · Przyimuię z wielkim 
pofzanowaniem naukę wielkiego Doktora: 
wfzakże profzę go o pozwolenie, abym fwoie 
w tey mierze powiedział zdańie. 

Trzykrotnie mówi Chryflus о fumnien- 
nym robaku, aby tym obyczaiem pokazał nam, 
że troiakiielfł robak, czyli raczey troiaki ieft po- 
czątek, 
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czątek, z którego pochodzi robak famnienny. 
Uważaycie pilnie, co mówię: ieden robak fu- 
mnieńny rodzi figę z grzechów cięfzkich, tak 
właśnie, iak Йе rodzić zwykło robaćtwo z 
zgnilizny; pfzeto Dawid opiftiiąc бате fwoię 
grzechami fkażoną, mówi ( P/i37. v.6.) po- 
ШИЙ y popfowały fig blizny moie, to ieft grze- 
chy moje; y znowu na innym inieyfcu nie- 
czyftey ofobie grozi Pifmo S. dla nieczyfłości 
терше cię zepluciem tayfzpetnieyfzym. Móy 
Boże! gdyby te święte Пома przettikały bia- 
łogłowy, które całą ufilność fiwoię próżności 
oddaią, dążąć w ńiey ku upodobaniu, a wnim 
jeżeli nie do wyraźney, to do uktytey lubie- 
żności! iak Пе one firoią, piękrzą; godziny, ba 
podobno dni całe w zwierciadłach trwaig, a 
nie patrzą, że fetce ich zgniłe, że dufza zepfuta, 
że wewiiątrz robaćtwa fumniennego pełno: 
putruerunt ... ticatrścer. 

Drugi robak fumnienny rodzi бе złafk y 
dobrodzieyltw Bofkich pogardżonych, żle y 
próżno zażytych. Przypomniycie fobietu hifło- 
ryąPifina Bożego, która powiada o Zydach idą. 
cych do ziemi obiecaney; że ich Воб manńą 2 
riieba codziennie fpulzczoną żywiła ; ieżeli któ- 
гу z nich fad zakaz Bofki y пай potrzebę (wo: 
і manny nabrał, tedy ta manna zamieniła ma 
бе w robaćtwo, y nazaiutrz fzukaiąc śniada- 
nia , fzpetne znaydował robaki. "Га manna 
{ей prawdziwym wyrażeniem łafk Pana Boga, 
czy 
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czyli to wewnętrznych, które Bóg ezľowieko- 
wi wfzędzie y zawfze daie, (żadnego bowiem 
momentu nie mafz, któregoby Bóg nie ftal, у 
nie kołatał do fersa przez łafki, 12К mówi Con- 
tilium Senoneńfkie; iedne z nich do pokuty, 
drugie do uniknienia od grzechu, inne do wy: 
trwania wzywają у pomagaią, a wfzylłkie na- 
leżą na wewnętrznych natcbnieniach ) czyli to 
[айк powfzechnych, należących na Kazaniach, 
napominaniach, przypadkach, różnych oka. 
zyach do dobrego; temi gdy człowiek pogar- 
dzi, gdy ich porzuci, tak właśnie iak z mantiy 
rodzi fię z fich robak fumnienny, ku ийге. 
czeniu dufzy y ferca grzefznika fporządzony, 
Trzeci robak fumnienny ma fwóy począ: 
tek z próżności rzeczy zńikommych; gdy te ko- 
chane, fzukane, za fundament wielkiey nadziei 
miañe upadaiż, odmienidią Пе у giną. То 
chciał wyrazić Job S. gdy rzekł: flałem йе fa. 
ko fżata, którą móle iedżą. Jak bowiem gdy 
fuknia bez potrzebnego opatrzenia długo lë- 
іу, zaymuie w fobie móle, у od nich zgtyzio- 
па zofiaiej tak człowiek Ww rzeczach dočze- 
fnych przylgńieniem ferdecznyn położony, 


nie ma tey pilności, aby Пе dźwigńął od ziemi, ` 


у kü górnym rzeczom obrócił, poczyna w 
fobie móla fitmnieanego, od którego gorzey 
iak fuknia zgryzionym żofłaie: фиа vefimeńs 
tum, quod comeditur а tinea. (job 13.0.2.) 

Tak iftotnie opifany у w opifaniu Гой» 
podzie 
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odzielony robak fumnienny troiaką ma wla- 
{по od Oyców Świętych zobaczoną. Pier- 
wfza: że iefzcze za życia człowieka w czło- 
wieku być poczyna; wfzakże widziemy ludzi, 
którzy cięlzkiemi grzechami fumnienie obcią. 
żone maią, że oni fą fimutnemi, czefto бе za- 

ominaią; ieżeli chcą wefołość pokazać, ta we. 
fołość iałowa; czemu? bo maią wewnątrz ro- 
baka fuinaiennego, który ich gryzie, Toż mó- 
wić y o tych ludziach, którzy łafkami Bożemi 
fzczegulnieyfzemi pogardzili; zwłafzcza przez 
porzucenie wiary, przez odfłąpienie ślubów 
Bocu uczynionych. Сі pofpolicie pokoiu nie 
maią wewnętrznego; czemu? bo ferce ich'ro. 
bak fumnienny gryzie. Toż widzieć w lu- 
dziach, którzy Пе zbytecznie na rzeczach two- 
rzonych, znikomych, w nadziei zaladzaią; gdy 
te rzeczy im giną, albo oni od tych rzeczy dzie- 
lié бе mufzą , w ten czas niezmierną zgryzo- 
tę ponofzą, a ta jeft f(kurkiem robaka fumnien- 
nego. Już tedy jawna rzecz, że robak fumnien- 
ny iefzcze w tym życiu może бе w fercu lä- 
dzkim urodzić; czy to z grzechów, czy z łafk 
źle zażytych, czy z próżności rzeczy; y ieżeli 
mu fię nie zabieży, może trwać na wieki ku 
udręczeniu człowieka. Y tać to іеЙ różność 
kary od robaka pochodzączy, у kary od od- 
rzucenia albo ognia piekielnego pochodzącey; 
Że kara od robaka ielzcze fię w tym życiu po- 
czyna, zaś kara z odrzucenia od BOGA, przez 

przeci- 
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przeciwną natężonych chęci walkę dzieiąca fię, 
y udręczenie z ognia pożeraiącego ipochodzą* 
ce wtym życiu ludzkim mieyfca nie ima, ale 
fig dopiero pocznie po owey niefżczęśliwey 
mierci, па jakąśmy roku przefzłego, pod сай 
Adwentu z przerażeniem nalzym patrzyli, 
Druga wła(ność robaka famniennego ieft, 
że ten robak, gdy fig pocznie w fercn czło» 
wieka Żyiącego, ieft fzczegulieyfzą lafka Pana 
Boca. Przeto Oycowie Swiści, pifząc na te 
Dawida fłowa; iak gorżka rzecz fłracić Pana 
przez grzech; iak cięlżko, gäy mi mówią tö- 
dzien, kędyż iefi Bóg twóy? na te mówię flo- 
wa piłząc, zgryżotę łumnienia nazywają glo- 
fem Bofkim, miłofaą Ducha przeńayświętfzego 
rozmową, у cudownym darem. {апе bowiêm 
łafki wynikaią z dobroci Bofkiey; zgryżota za% 
fumnienia Wyniką z grzechu, z obrazy dobro: 
кі Bofkiey, a przecię iel fzczegulńieyfzą: ка, 
Nazywaią ią gwałtownością nadprzytodzoną; 
inne bowiem łafki obiaśniaiące {а na podo- 
bieńftwo swiatru południowego, iak mówi Pi- 
fmo do Ducha 8. (Cani: 4. v, 16, ) Przyidź 
wietrze m południa, przewity ogród mój, a 
miech płyną wonmości tego, Zas lafka zgryzoty 
funinienqey іеЛ podobna do wiatru północne- 


"go, wikróś przeymuiącego zakamiałe ferce; у 


w okrucieńliwie zaciętego 2 konia efadzalące- 

go. Do póki tedy człowiek żyie, do póty ta 
Hh zgry» 

A. Вауата Przygod: Tom PI. 
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zgryzota; ten robak fumnienny w (ereu {ерд 
mięfzkaiący, ieft ofobliwfzą у fzczegulną łafką 
Bożą. Jak zaś tylko bez- pokutnie człowiek ur 
mrze, ta łafka zamieni, бе. w piekielną mękę; 
ten miecz dany do zwycięftwa zamieni fię w 
narzędzie kary, uflawicznie na niefzczęśliwy 
kark biiące; ta kolumna, która iaśniele W O- 
czach Izraela, y prowadzi go do ziemi obieca- 
ney, upartego w złości Faraona zaćmi, y po- 
śle go na ciemności wieczne; te trąby Kapłań: 
fkie, które Arce Pańfkiey weloło przygrawaią, 
wytfokie Jerychońfkie mury z kretelem obalą. 
Trzecia włafność robaka fumniennego, że 
on n'gdy nie umiera; mon moritur, Abyście 
to Rowo Chryfłufa Pana: mon moritur, należy- 
cie zrozumieli, powiadam naypierwey: że TO- 
ba k fumnienny w tym życiu miany, może са- 
le umrzeć, być zabitym, iak uważył Bernard 
Swięty, a to бе dzieie przez fpowiedź świętą 
fzczerze odprawioną. 2, doświadczenia bo- 
wiem rzecz iawna, że grzefznicy, acz nay wig- 
Кб, którzy przedtym momentu prawie fpo- 
koynego dla ufławiczney zgryzoty famnię- 
nia nie mieli, iak бе tylko wy(powiadaią, 
jak wyzoaią grzechy fwoie, {айк pogardze- 
nie, zbyteczne do rzeczy znikomych przy» 
wiązanie; zaraz W fercu fwoim znayduią po- 
kóy pocięchę, y zdaie im бе, iakby fię na świat 
narodziłi; a chociaż Бе czafeim trafia, że y 
po fpewiedzi dobrze edprawioney nie uftaie 
zgryzo- 


| 
1 
| 
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zgryzota fumnienna, nie bywa to iednak ztąd, 
iakoby robak fumnienny żył, bo iuż przez (ро- 
wiedź umarł, bo złe fuimnienie przez fzczerą 
fpowiedź ginie; ale bywa ztąd,, że po fobie ` 
troiakie fkutki zofławił; ale te nie їз fzkodli- 
we. Jak gdy fłońce wznidzie, noc zaraz ginie, 
aez częfto po fobie niektóre fkutki zofławuie, 
iakie fọ: zimno, rofa, у inne; tak iak tylko 
człowiek wyfpowiada fię fzcztrze, robak fu. 
mnienny ginie, acz po fobie nieiakie zgryzoty 
zofławuie, które Вос częltokroć dopulzcza, aby 
dał bodziec do pilności, do boiażni, у do wier- 
nieyfzego fłużenia fobie. 

Powiadam powtóre: że robak fumnienny 
w tym życiu miany, może być tylko przymo- 
rzony, ale nie zabity: w ten czas ief wielkie 
niebefpieczeńltwo zbawienia, : Тек pofpolicie 
przymorzony bywa w rofkofznikach, lubie. 
żnikach, nałożnikach ; którzy gdy głęboko za- 
brną, iak mówi Pifimo; pogardzaią ч Глу кіт; 
owfzem {а w grzechach wefołemi: exultant 
in rebus pefimis; (Prov: z. y. 14.) prawd wie- 
cznych o śmierci, piekle, wieczności tą czuło» 
ścią fłuchaią, iakhy iedynemi baykami były. 
Так iefzczejj przymorzony bywa robak fu- 
mnienny w Heretykach, którzy błędami fwoa 
iemi zaprzątnąwfzy głowę, y pod nie rozum 
dobrowolnie poddawfzy, prawdy Chryftufo- 
wey zuchwale przyimować niechcą. Ale ten 
robak ożyie; iak muchy zimnem, iak iafkułki 

Hh2 zimą 


509 Adwent ЁС. 


żina przymorzone na lato wylatuły, tak (еп 
tobak namiętnościatmi, prożnościami przyimo: 
tzony, za podaną okazyą wyleci, у ge) ц, 
{е ростпіе. A ieżeli fię to nie fłanie w 
życiu, zapewrie fię to ftanie przy śmierci, 

Powiadam po trzecie: Że to. fowo Chry» 
fiufowe: now moritur, nie umiera robak; to 
ima niepochybne rozumienie : ieżeli robak 21е» 
go fumnienia w życiu. nie będzie zabity przez 
pokutę, tedy po Śmierci grzefznika żyć będzie 
żawize, nigdy nie umrze, trwać będzię na lata 
mnillionowe, trwać na całą wieczność; katem 
fig nayokt tnieyfzym człowieka potepionega 
ftanie, y + wypowiedzianym fpofobęm dr 
czyć go będzie. Ah, ah nielzczęśliw 
Де żyjąc, у bez-pokutn.e Życie końc 
kle będzielz pogrzebiony! Niel 
Tlaniefz paftwą robaćiwa 
cieliko twoie gryść bedzie 
je fzarpać у dufzę wiki 
Świadczalz tego na fobie g 
{деро zmarły, у w piekle 
świadczalz, у całą wiecznością 
będziefz! O gdyby nas włzyfikich twoja 
ba ofiróżnieyfzemi uczyniła, abysiny nie 
chodzili nato mieyfce mak, gdzie ty wi: 
ko niefzczęśliwy mięfzkafz; od Boca о icz 
сопу, od ognią udręczony, od nieutmieraięcę 
go robaka gryziony : 

Część 
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Część H. 


Szakże Chrześcianie moi zde mi Йе, mae 

łobyśray z tey rzeczy pożytkowali, gdy- 
byśmy tylko iflotg у włafności iflotne tego ró- 
baka fumniennego zważywfzy, mie wytłuma- 
czyli tego, па czym kąfanie у gryzienie іеро 
należy, у iak iefł cięfzką potępieńca męką; więc 
do tey tak potrzebney przyfłąpmy nauki. Dó- 
chodzę tego z Pifma Bożego, у QOyców Swię- 
tych, że kąfanie y gryzienie, którym róbak fu- 
mnienny potępieńca dręczy, nic innego nie 
ieft, tylko ufiawiczne myśli przywiązanie, to 
do popełnionych grzechów, to do żle zażytych 
łafk Bofkich, to do próżności у niefłatku rze- 
czy przemiiaiących, na których, fig on zafa- 
dzał z krzywdą Bofką. Przeto naymilfi moi, 
jeżeli fłowa па fironę odrzuciemy, a rzecz 
przedfigweźmiemy : robak fumnieńny, to ieft 
złe fumnienie, ma troiaki ząb, którym gryzie 
niefzczęśliwego; ieden ząb: Przebóg! cożem 
to tauczynił? gdziem rozum podział? у teń 
ieft ząb robaka, który fię rodzi z grzechów, 
drugi ząb: Przebóg! соет to ia firacił? у ten. 
ząb robaka іе, który бе rodzi z łafk Bofkich 
żle zażytych. "Trzeci ząb: Przebóg! w czym= 
żem to ia nadzieję moig pokładał* у ten ząb 
іеї robaka, który fig rodzi z próżności rzeczy 
ziemfkich, niepomiarkowanie kochanych. Te- 
tni tedy trzema zębami, to ieft temi trzema do- 

Hh3 tkli. 
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tkliwościami potępieniec w piekle uftawicznie 
będzie gryziony. 

A maypierwey złe fumnienie będzie go drę- 
czyło tą uwagą: cożef to xrobit? iakim rozu- 
mem ma tak fzkaradne odważyłeł fig grzechy? 
Teraz ludzie grzechów fwoich nie poznaią, 
jakiemi fą w fobie famych, wymawiaią ie, ba 
czafem z owemi Ewangelicznemi okrutnika. 
mi, grzech za cnotę maią; у naydłużey ta śle» 
pota trwa do śmierci. Ale iak śmierć błonkę, 
którą namiętności uczyniły, zedrze z rozumu, 
inaczey wfzyfłko dulza nędzna obaczy; dopie: 
ro obaczy, , iaki grzech był w fobie, nie iakim 
fię być zdawał w namiętności; trudno w ten 
czas będzie nazwać nieczylłość galanteryg, Ja- 
komftwo gofpodarftwem , zbytek у pychę 
wfpaniałością, ukrzywdzenie kupców rzemie- 
ślników dobrym targowaniem, lichwę prze- 
myfłem. Pozrywa śmierć te płalzczyki, zmaże 
te kolory, wwłafnym imieniem każdy grzech 
nazwie; у iezeli człowiek bez. pokutnie umrze, 
tó ialne grzechów poznanie nigdy go nie opu- 
ści, póydzie z nim do piekła, całą wiecznością 
w rozumie iego tkwić y gryść go będzie. Có- 
„Żeś to uczynił fzalony człowiecze? przeciw- 
„ko Bogu porwałeś Пе, woynę mu wypo- 
„ wiedziałeś! cożeś to uczynił? za moment lu- 
„ bieżności odważyłeś Пе na niefzczęśliwą wie- 
„czność! za krzywdę ubogiemu uczynioną o- 
„brałeś flratę nieba у wizyftkiego w nim do: 
bra! 
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„bra! Gdzież fọ twoie odwagi? tegoćto сі бе 
„fpowiadać trzeba było, atyś mówił: ey to 
„bagatela. O iakbyś był fzczęśliwy! gdybyś z 
„tą ofobą nigdy fię był nie znał! gdybyś na 
„ tamtym mieyfcu, nigdy był'nie pofłał! gdy- 
„Ьу$ бесеу kompanii nigdy byľ nie trzymał: 
Widzieliście kiedy zzpamiętałego ww poie- 
dynku człowieka, choć on ranę weźmie, całe 
iey nie uważa, y prawie niż wie o miey, aż 
gdy po fkończonym poiedynku przyprowadzą 
go do cyrulika, w ten czas obaczy гапе, zadzi- 
wuie бе у boleć pocznie, tak potępieńcy, póki 
fa w tym życiu, gdyby to w poiedynki; gdy- 
by па żwawey woynie: militia efl vita: homi- 
nis fuper terram: (Job: 7.v.1:) Wiele ran 
śmiertelnych, to jef grzechów śmiertelnych 
odbieraią, ale ich nie czuią przez małą uwagę 
na godność obrażonego Boca; aż gdy tych nie» 
fzczęśliwych fzermierzów zaprowadzą do'pie- 
kła, dopiero oni obaczą zaflarzałe rany, dopie- 
ro fię im pokaże robak w tych ranach zalęgły, 
który całą zaiadłością rzuci fię.na ich ferce, y 
gryść go będzie nieufłannie.  Obaczą fig oni 
"w ten-czas;, у iak mowi Mędrzec Pańfki: (Sag: 
5: ®. 3: ) mówić będą fami w Jobie pokute czy- 
niąc, y dla ucifku ducha wzdychatąc: my glu- 
pi: mos infenfati" Ale ta pokuta próżna nie bę- 
dzie ważyła do zgładzenia grzechów, ale do 
udręczenia ferca;-nie będzie darem DuchaPrze- 
nayświętlzego, ale fkutkiem wiecznie gryzące- 
Hh4 
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go robaka; vermis eorum nom moritur. 

Nie tylko zaś robak urodzony z grzechów, 
ale też urodzony z łafk Pana Восл, źle y próv 
żno zażytych, będzie dręczył potępieńców. Ząb 
tego robaka (а uwaga: cożej to nędznikw fra- 
cit daremnie? · To pewna, że potępieniec ia- 
śnie poznawać będzię wfzyfłkie łafki Pana Ro- 

GA y dobtodzieyftwa, które odbierał. Będzie 
poznawał łafki wewnętrzne, owe mocne. na- 
tchnienia od Ducha Przenayświętfzego pod: ane: 
porzuć ten grzech, wciokay od tey okazyi, ódday 
co cudzego, y inne podobhe; poznawać bę- 
dzie łafki zewnętrzne, iaką łafkg: Męka JEZU- 
SONA, Kazania, napomnienia, czytanie kliążki 
duchowiey, przypadki karzące grzefanikówa, 
przypadki nagłey śmierci, okazye trafiaiące бе 
do dobrego , cierpliwość Bofka w czekaniu 
poprawy. BPoznawać będzie wfżyfikie dobro- 
dzieyftwa od Boca wzięte: ile Stworzyciela, 
ile Odkupiciela, ile Poświęciciela; a wtym ia- 
fnym poznawaniu. robak fumnienny zębem 
fwoim dogryzie дагу, y fzerpać ferce potę- 
pieńca pocznie, te na nim wycifkaiąc żale. ;, 
„ Cóżem iato; firacił 2 takżem to ia łąfkBofkich 
зэ zażywał? iakżem:był wdzięczny Boau?. Po- 
„rzuciłem te natchnienia, któremi mię Вос 
„wołał do. pokuty, do fłużenia fobie, do do- 
„fkonałości! o iakbym za pomocą ich mógł 
„był być wielkim Swiętym, teraz: przez раби 
„dg ich. falem йе: wielkim przeklętym! Inni 

dale- 
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s daleko mnieyfze mieli łafki, że fię ich chwy- 
„сїйї, zbawienie otrzymali, Stawia mi Бе teraz 
„w oczach Jrzus ukrzyżowany; ale coż mi 
„aż po nim? na co mi бе przyda głowa ie- 
„go, która mię przedtym fkłonieniem fwoim 
„ do fiebie wzywała? na co mi fię przyda fer- 
„ce iego, które mię kochało? na co гесе, któ- 
„гё na mnie hoynemi były? na co nogi, przy 
„ których z Magdaleną mógłem otrzymać od: 
„pufzczenie grzechów? na co rany wfzyfikie, 
„które fig otwierały, aby dufzę moię w fiebie. 
„przyjęły? Już to wfzyftko bez pożytku dla 
„пине! Głowa fkłoniona weyrzeć па mnie 
„niechce, ferce mię nienawidzi, tęce grożą, 
„nogi odpychaią, rany o тете wołaią! Ah, 
э аһ tyle okazyi do dobrego miałem! jakbym 
„był fzczęśliwy, gdybym był tego Kazania flu- 
„thal, gdybym to napomnienie Oyca ducho- 
„ перо był wykonał. gdybym pokuty był nie 
„„odkładał! innych Вос zaraz po grzechu śmier- 


/ „cią ukarał, mnie dał czas do pokuty; iak mò» 


s» Wi: czekatem winnicy moiey, nie zażyłem te- 
„ go czafu, zginąłem! Dobrodzieyftwa, które 
„mi w nieźliczoney liczbie świadczył, kamień- 
„by powinny były wzrulzyć do kochania iego, 
„A temi dobrodzieyfiwy twardniałem! у iak 
„ dziki Tygrys dobrocią Pana mego gorfzym fa- 
„ wałem fig! Ab,ah! iuż to włzyfiko zginęło, 
„iużem to wfzyfiko-firacił,  iużem бе tego 
„wizyfikiego flal niegodnym, ізі ta Manna 
świę- 
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» Święta zamieniła mi fię w robaka, który po 

„Całe wieki gryść mię będzie, у ferce moio 

„ fzarpać! пол concedit кён {етв fpiritum 

Ы ті Ё? implet me amaritudinibus, (Fob: 9 
<18.) 

"Ale у trzeci robak nie będzie próżnował, 
który fię rodzi. z próżności rzeczy znikomych; 
y ten będzie rozdzierał potępione ferce. Przy- 
toczę wam tu Rozdziąć drugi Медгса,: byście 
Бе Z niego troc һе NZ рггсабех wzięte / rzeczy 
obiaśnili. . Tak w nim Salomon rozmawia 2 
fobą: ( г Mówiłem w fercu moim: рду- 
dg a sofpujaczę fie wrofkofzach. Idzie daley: 
mabudowałemi. fobie domów, y y та] udziłeki wine 
mic, naczyniłem ogrodów y fadów, y nafzczepie 
łem w nich drzew r ;/welakiego. Idzie 
daley: nabyłem fobie fug y fimzebużc, y mia- 
Tem czeladź wielką, айа też y wielkie trzódy 
owiec. Мше daley: zgrómadzitem fobie: frebro 
y złoto у maiginości Królów. Mówi daley:: 
/pra и fobie /piewaki y /piewaczki, 2. „przem 
ейт. bogaGiwami wfzyfkich, którzy prže 
demną hyli w Jer uzalem. Mówi iefzcze: y 
уко, czego żądały oczy moie, nie broniłem 
1ш, anisn odmawiać fercu niemu, aby mie miało 

Уураг wfzelakizy rofkofzy. Cóż rozumiecie? 
vmże:oa ten Rozdział canoe Słuchaycie, 
i żalu w pelnemi flowy ) 

"i ji Riit dziełom, 


KAZANIE IV. 507 
fądził Salomon, у tak bolał, gdy iefzcze te 
wfzyfłkie dobra dziedziczył, Coby on mówił, 
iakby bolał, gdyby za życia fwoiega to wfzyfi- 
ko rozprofzone widział? Pałace wwywrdcene, 
wypróżnione fkarby, winnice y ogrody fpu- 
fiofzone, fugi, śpiewaki у śpiewaczki utraco- 
пе; żony у nmałożnice pofiradane? dopieroż- 
by on zawołał: marność mad marnościami 
wfzy fiko, у udręczenie ferta. 

Jeżeli kogo, tedy potępieńca naybardziey ta 
marność dręczyć powinna; оп bowiem іе w 
tym ftanie opkekarym, везе wfzyfikie rzeczy 
ziemfkie, które człowieka 2 ącego kontentuig , 
uftały. "Zginęły dochody SAGI Pałscowe o- 
zdoby, Pańfkie okazałości, fługi, karety, ofoby 
ulubione, rofkofzy niegodziwe. Zginęło to 
wlzyftko, wlzyfiko być przefłało; nic nie wi- 
dzi, піс nie ftylzy, tylko 2 AC uż 
u Medrea narzeka: (Sap: 5. 0. 
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nędznikami 
) My głupi!.. 
‘my 2 drogi i ичи Wez WA pr zeming -o 
Wj ŻY jena) iako cien, y tako поје? pr zebiegaiący, Y 
tako odu f беу przechodzi przez burzĘcą fig 
wodę. ,.albo iako ptak, który leci prz powietrze, 
Е albo" iako: гала te:pufzczowa do celu ps- 
штето". Tek y my naro yfzy fig » 
wyetefmiy: бус. przeflali, а cnoty żadnego zna- 
ku nie moglifniy po fobie pokazać, aleńmy zni- 
eli, w złości mafzey. Takieć rzeczy mówili 
10 piekle ci, którzy zgrzefayli, Do poty Pi- 
fmo. Biada wam niefzczęśliwi! a gdzie nadzie- 
ie 
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іс wąfze? О iakoście йе ofzukali! na lodzie 
budowaliście, wfzyfiko przeminęło, wyście tyl. 
ko zofłali, тоа! у robak fumnienia; wyście zo: 
ftali, abyście udręczonemi byli; robak Пе zo- 
flał, aby ferca wafze pożerał! 

Гес to lą naymilfi Chrześcianie trzy robae 
ki: robak z grzechów. robak z łafk źle uży» 
tych, robak z marności głupie ukochanych, 
urodzony; te pożerać ferce potępionych będą, 
pożerać па w.ckj, bo nie шріегаіа; pożerać bez 
żadney folgi y przerwy, bo (еп w piekle о» 
płekany, izk Пе na pierwlzym Kazaniu mówi. 
ło, bez żadney pociechy. Со to za kara, co za 
ndręc 


enie? daiefzże wiarę Oycóm Świętym? 
powiadałą oni, że gryzota famnienia w piekle 
ieft nay więkfzą męką, między wfzyftkiemi те» 
Kami; y forawiedliwie, Wielka męka utrata 
30GA, wielka męka ogień pożeraiący, wfzakże 
mnieyby dręczyły człowieka, gdyby go razem 
nie dręczyło fumnienie; bo gdyby złego fu- 
mnienia nie miał w piekle, mógłby mówić: 
Że Ге palę, żem wygmańcem 2 nieba, okru- 
cieńliwo Bofkie temu winno; iam nic nie wi- 
nien, bo mnie fumnienie nie przeświadcze: у 
tak by mu niewinność fodziła kary. Ale gdy 
lig robak złego fumnienia do odrzucenia od 
BOGA у do piekielnego ognia przymięfza, їшї 
wfzyftkie kary piekielne w nieporównanym 
fiopniu natężone: Użyię tu łów Innocentego 
„ Ш. Papieża:,, wynidźcie z piekła go”: bo 
u- 


| wy ег w p 
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„lubo zaisdłość y okrncieńfiwo wafze nad po- 
„„tępieńcami końca у miany nie ma, przecięż 

» Wy nie możecie utrapić ich bardziey, јак trapi 
„ich fumnienie włafne; zgaśniycie g gwałtowne 
„ognie; więcey potępieńcowi daczy fumnic- 

DGA a niżeli wafze płomienie; dzielności wa- 
„ [zey zaofłrzeniem y natężeniem ieli robak 
„ fumaaienie. Dopócy Papież wipomniony. 

Lakończmy mowę Chrześcianie: potępień- 
cy iuż fą potepionemi; kto figę do piekła 
доа? , inż z niego nie wynidzie; rzz tam) za 

próg zapaść, ielt na wieki zginąć. Wy z mi- 
łolierdzia Bożego i ielzcze tam nie jefieście, atoli 
mówie śmiele: wizyfcy tam być możecie, y 
wizyłcy tego niefzczęścia uyść możecie. Nie 
potrz eba Gę długo w tey mierze rozmyślać; bo 
czalem y ićódeń нип! niefzczęśiwy bywa, 
Nie ieden iel w piekle, cò półgodzinki tylu 

Ibo; pół kwadranfa uchybił, którego fobie 

| ma wieczność dobrze poradzić! Mieyc cież 

ai fobą miłofierdzie; lękaycie Йе owe- 
twnu niefzczęśliwego, który na pierwfzym 

ж: Jgkaycie fig owego odrzu- 
joGa, które przeciwnością namię- 

tności дессе potępieńca rozdziera; lękaycie [е 

pożerdiącego ognia, апа ybardziey robaka, 

Który le między wfzyfikiemi mękami 

mó podobno począł w fercach 

chów popełnionych; roztrzą- 
echy wafze; iuż Пе podobno po- 
czął 


HAŁAGŁU 


coma na 


nayw 
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үү czął złafk pogardzonych, roztrząśniycie tu ła. 
JI fki Pana BOGA; któreście odrzucili; już бе po: 
| | dobno począł z rzeczy znikomych, któreście 
kochali, a pofiradać mufieli. : Profzę was więc, 
i nie trzymaycie go długo, nnorżcię iak nayprę: 
| dzey, bo ieżeli w nim umrzecie, on będzie żył 
i na udręczenie walze wieczne. Dopuśćcie mu tes 
| raz, aby was o'każdy wyfiępek firofował, a 
j będziecie od niego mieli pokóy na wieki. To 
үү gryzienie ieft dobre, ba cokolwiek złego ieh w 
| | dafzy, wygryzie przynagieniem iey do. poku- 
| ty wczełne Ah Chrześcianie! albo pokuta 
wczefna, fzcztra, fłateczna, albo piekło! , Jeżeli 
| teraz nie będzie pokuta w życiu, będzie po 
śmierci (łan wfzelako niefzczęśliwy, będzie od. 
| rzucenie od Boga na wieki, będzie pożar nie- 
| uftanny, będzie robak bez przefłanku gryzący! mi 
| ah lepfza pokuta! 
kl JEZU СВгуйе nayświętfza Dziecino ! tak 
| li mówię: bo uroczylłość narodzenia twoiego 
w krótce naliępuiąca, tak ni cię nazwać każe, 
| Narodziłeś (ię na to, abyśmy zbawionemi byli, 
nie dopufzczayże, profiemy cię 


7 абруй n ten f; зуар?а а (ух i 

, abysmy na ten Йал nayepłakańlzy 
10117; przyłść mieli! Piekla iell adrzuceniem od twa. } 
l rzy Botkiey, ty Jezu maleńki rodzilz fe na to, 


abyś. 


wa mz чал: 
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abyśmy na naypięknieyfzą twarz twołę; patrzyli 
o Panie! przez te nayfłodfze oblicze twoie; pro- 
fiemy cię, niech nie będziemy A ad wi- 
dzenia twarzy Bofkiey, Piekło iell mieyfcem 
pożaru, ty Jezu łez niemo więc „da: Z OCZU tWO- 
ich toczyfz firumienie; niech choć телип Кго- 
pelka kanie, а тагай pożary. grzechom moim 
należące. Piekło ieh mięfżkanie em robaka gry- 
zącego; ty Jezu nazywafZ Пе robakiem: ia ғ0- 
bak anie człowiek! O Panie! przez tę pokorę, 
profzę cię, zachóway imię od zgryzoty wie- 
czney. Kończę affektem Ignacego S. Dufzo JE- 
zusowA poświęć mię, Ciało JEezusowe zbzw 
mię, Jezu wyfuchay mię, nie dopufzczay, a- 
bym fig od ciebie kiedy dzielił; zawołay mię z 
wybranemi twemi, abym cię wychwałał znie- 
mi na wieki! Amen. 


-203:02--153:03- 508263. 209103--403363- 03:62. 


ADWENT VI 
AŻ | 7 
KAZANIE 
Na Niedzielę т. Adwentu: 
O potrzebie przygotowania fię na śmierć 
Рғорё ef Regnum Dei. Luc:ar. 1.31. 
Ха 
W Szyfikimże tę mam opowiedzieć nowi- 
9, уа" że бе zbliża do nich Królefiwo Bó- 
їе? О gdybym to wfzyfikim mógł 
zwia- 
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zwiafłować! Którzy tylko fiworżeni iefłeśmy, 
do nieba ftworzeni iefłeśmy, którzy tylko 
chrzeft święty przyięliśmy, Nieba dziedzicami 
fłaliśmy diş. Nic więc przyżwoitfzego, jak 
żebym wizyfłkim to ogłofił, że Йе 26а; до 
nich Królefiwo Boże, Ае sh! Chrześcianie! 
co około nas tafka Boża fporządziła, do tego 
nam fkażona przefzkadza natura, Lękam бе, 
żeby z nas wielu nie było podobnych owemu, 
o którym przelzłych dwu Adwentów mówi. 
łem, Przypomniycie fobie: mówiłem o śmięr- 
сі y pogrzebie grzelznika ; jednego Adwentu 
niefzczęśliwie fkonał, drugiego Adwentu w 
piekle pogrzebion. Lękam бе, żeby znas wie- 
lu nie było podobnych'iemu, gdyby bowiem, 
którzy (uchoway Boze) podobnemi iemu być 
mieli, nie o niebie, ale raczey 0 piekle zwialła- 
waćby im należało; nie że niebo, ale że piekło 
co godzina, co moment do. nich Пе zbliża, Ү 
taċ to boiażn ‘iel mi nieprzekonaną pobudką, 
abym .0 tey rzeczy mówił, przez сеп Adwent, 
któraby was fkuteczńie ad tego niefzczęścią 
zachować mogła, na które ów nędznik zmarły 
у ^7 piekle pogrzebiony przyfzedł; abym mó- 
wil o tey rzeczy, która wlzyfłkie myśli, реа» 
gnienia, fprawy, flerania walzę ku fobie obra- 
cać powinna; abym mówił'o tey rzeczy, któ. 
ra każdemu. Chrześcianinowi {ей naypotrze- 
bnieyfza, która celem Życia rozumnego Chrze- 
ścianfkiego, a bramą fzczęścia wiekuiflego; a- 
bym 
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bym mówił o tey rzeczy, która ieft iedynym 
do tego frzodkiem, aby fię niebo ku nam, a 
my ku niebu zbliżyć mogli. Та zaś rzeczą ieft 
należyte do śmierci przygotowanie, za którym 
idzie śmierć dobra, у Króleftwo Boże, О tey 
więc rzeczy za pomocą Chryflufa Pana przez 
ten Adwent mowic będę.  Dzifieyfze Kazanie 
będzie, o potrzebie przygotowania Пе na śmierć: 
ponieważ zaś na Niedzielę drugą przypada Swię. 
to Niepokalanego MARYI Poczęcia ,. przeto 
przerywaiąc materyą w Niedzielę trzecią Ай- 
wentu, Otworzę zdrady czarta, który oto nay- 
bardziey ufiłuie, ażeby ludzie przygotowanie 
na śmierć, od czafu do czafu, ba y na olłatnie 
czaly odkładali. _ Czwartey Niedzieli Kazanie 
nauczy was, na czym ifłotnie, praktycznie, y 
pożytecznie należy przygotowanie do śmierci. 
Dzificyfze Kazanie dwie części będzie miało: 
w pierwfzey pokażę, iak wiele każdemu Chrze- 
ścianinowi należy na tym, aby fię on gotował 
na śmierć dobrą. W drugiey części, dziwo- 
wać Пе będę у ubolewać nad tyn, że chociafz 
tak wielka ięft potrzeba przygotowania fię na 
śmierć dobrą, przecięż między ftem ludzi, le- 
dwo ieden Пе znaydzie, któryby бе ćwiczył w 
tey nayzbawiennieyfzgy fprawie. Ad M,D.G. 


Część 1. 


W Hara y doświadczenie pokazuie, że wfzyfcy 


Ii рошпів- 
X. Balfama Przygod: Tom VI. 
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poumieramy. Doświadczenie , bo ci wfzy. 
fcy, którzy przed nami byli od ftworzenia 
świata, wfzyłcy poutmierali. Wiara pokazuie, 
bo mówi Apofiół: fłatutum ef, tczyniony ieft 
wyrok Bofki , aby włzyłcy umierali; omnibus 
mori, -U ważaycie to fowo: omnibus włzytcy, 
żadnego nie wyimnuią; ieżeli Сһгуйиз y Ma- 
RYA umierali, за kogoż od śmierci wyimą? 
Wfzyfcy poumieramy: wam, których dzifiay 
w tym Kościele zgromadzonych widzę; mó- 
wię: рештіегасіе; fiebie, który dzifiay do was 
mam Kazanie, napominam: że umrę. Którzy 
rzed kilkudziefiąt lat ławki tego Kościoła za- 
бадай, którzy przed kilkudziefiąt lat Kazanie 
w tym Kościele miewali, роштіегаї, у my 

oumieramy; my na ich mieyfce nafłąpiliśmy, 
za kilkadziefiąt lat na mieyfce nas wfzyfłkich 
inni nafigpią. Pouimieramy wfzyfcy, żadnego 
z nas nie będzie, którzy teraz iefteśmy. Kiedy 
poumieramy, tego nie więmy; iedni prędzey, 
y iuż podobno zwięziono do Krakowa tarci- 
се, złożono ie u ftolarza, z których im w 
krótce trumnę robić będą; drudzy poźniey, y 
Że uważam krótkość czafu życia ludzkiego, 
śmiele mówić mogę: fła lat nie minie, а my 
wizyfcy przeminiemy. 

Le рошпіегату, to Пе fłanie z potrzeby 
konieczney, a nie z wolności; to fię fłanie z 
natury, -â mie z cnoty. Ale о Вока dobroti! 
tę potrzebę śmierci zamienił Bóg w гесе 

wol- 
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wolności; tę potrzebę natury zamienił w za- 
Поре cnoty. Chociafz konieczna, nieprzeko- 
nana potrzeba ief, abyśmy poumierali, wol- 
ność iednak woli mamy, abyśmy dobrze u- 
mierali. Chociaż przeto, że umieramy, nic nie 
zafługuiemy; przeto iednak, że dobrze umiera- 
my, zafługuiemy. Potrzebna jeft do umierania 
wolność, potrzebna їе do dobrze albo źle u- 
mierania. _ O nas fzczęśliwych, ieżeli dobrze 
poumieramy! O nas niefzczęśliwych, jeżeli źle 
poumieraimy! Ztąd naywiękfzy iefł nafz obo- 
wiązek Chrześcianie, abyśmy tey wolności do- 
brze zażywali, to ieft, abyśmy fię wfzelką ufil- 
nością do dobrey śmierci gotowali. ` Zadney 
nam cnoty bardziey -Chryflus w Ewangelii 
fwoiey nie zaleca, y częściey o nię hie napa- 
mina, iak żebyśmy Пе w gotowaniu na śmierć 
iak naypilnicy ćwiczyli. _ Czytaycie Rozdział 
24. Matteulza, r2. F/ukafza, znaydziecie w nich 
te napomnienia: miech będą przepafime biodra 
wafze; y wy bądźcie podobni fługom czekaig- 
cym Pana powvacciącego ź wefela, aby, gdy 
przyidzie y zakołece we drzwi, zaraz mu oti00- 
rzomo; y znowu: Błogofławieni jJłudzy, któ 
rych Pam powracaiąc zafłanie w ich powinno- 
fci; у znowu: Wiedzcie; iż gdyby gofpodarz 
domu wiedział godzinę, którey złodziey przyt- 
dzie, czułby y nie dopu/zczałby ти wniśćj ye 
znowu: Syn Człowieczy przyidzię godziny, 
którey fię nie (podziewacie; у znowu: Przyt 
liz dzie 
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dzie Pan iego, dnia, którego fię nie Jpodziewa, 
y fkarże go 2 miewiernemi. Cóż temi wyro- 
kami infzego Chryflus nam w głowę wbiia, 
jeżeli nie pilne na śmierć gotowanie Пе? Ро. 
wątpiewaciefz, że to Ewangelia? że to flova 
fa Chryftufowe? Nie watpcie o tym, bo na to 
y Heretycy przyzwalaią. Zbawiciel was na- 
pomina, Chryftus do was mówi, Dobroć nic- 
fkończona was о tym przeftrzega. Choćby 
żadney pobudki y przyczyny do gotowania йе 
na śmierć nie było, tedy te JEzUusowE flowa, te 
Qycowikie napomnienia fame zwyciężyćby 
ferca nafze powinny, y do świętego fkutecznie 
zapalić ćwiczenia. 

Wfzakże żebyśmy tę naukę Chryflufową 
pożytecznie przeniknęli, troiaką przelożę przy- 
єгупе, któraby nas ku iey naśladowaniu fkło- 
nić powinna, Pierwfza przyczyna: bo śmierć 
dobra ieft interefem Chrześcianina  naywię- 
kfzym; druga: bo śmierć dobra ieft interelem 
arcytrudnym; trzecia: bo śmierć iell interefem 
olamim, powtórzenia mieć nie mogącym. Te 
trzy przyczyny fą troiaką niezwyciężoną po- 
budką, która wole nafze ciągnie y przynagla 
do czynienia tego, przez cobyśmy dobrą śmierć 
otrzymać mogli. Naywiękfzy. interes Chrze- 
ścianina dobrze umrzeć; pokażcie mi bowiem, 
który ieft więkfzy?  Pokażecie interefa ziem- 
fkie, interes wygrania fortuny, otrzymania ho- 
йога, pozyfkania przyjaźni z partyą godną: 

uię- 


KAZANIE Т. 517 
uięcia ferc prryiacielfkich па fwoię ftronę. О 
was Źle fądzących!' Te interefa Їз momental- 
ne, interes dobrze umierania wieczny; te inte- ' 
fa chociafz fię nie powiodą, nie czynią czło- [if 
wieka ofłatecznie niefzczęśliwyim, interes do- 
brey śmierci, ieżeli бе nie po wiedzie, czyni 
człowieka wiecznie кыз Эш E ар te 
interefa mogą być przez kogo innego działane, 
interes dobrey śmierci jeft tak włafny - każde- | 
mu człowiekowi, że przez namieśnika fpra- ШҮ 
wowany. żadną miarą być nie może. ШШК! 

Rzeczecie : lepiey podobno fądzić będziemy, M 
gdy powieniy, że interes naywiękfzy Chrze- 
ścianina iefi: dobrze żyć; nie przeczę ia temu, 
że wiele należy na tym, aby żyć ро Chrze- 
ściańfku; ale mówię: daleko więcey należy na 
tym, aby umierać po Chrześciańfku. Choćby 
naylepfze było życie, na nic fię nie przyda, ie- 
żeli Пе złą zakończy śimiercig. Przeto im kto 
ieft świętzy, w zebraniu zafług pilnieyfzy, w 
dobrych uczynkach ćwiczeńfzy, tym ma wię- 
kfzą potrzebę gotowania йе na śmierć; ieżeli 
bowiem on źle umrze, tedy fkarb tak obfity 
firaci; śmierć, którą nazywa Chryflus złodzie- 
iem, niezmierną mu uczyni izkodę. Podo- 
bnym fię fłanie do owego niefzczęśliwego ku- 
pca, który z naładowanym drogiemi kupiami | 
okrętem przebył morze, a przy famym brzegu PI 
na utaioney rozbił бе fkale, у ze wfzyftkim u- J 
tonął. Таксі бе trafiło iedńeimu ze czterdzie- Mi 
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ftu Męczenników, którzy na zamarzłym iezió- 
rze iuż co tyłko miał tryumfuiącego BoGu od. 
dać ducha, zapar? бе Wiary S. nie mogąc na- 
tężonego ścierpieć zimna, z którego iednak po- 
fzedł na wiekuifłe płomienie, moment tylko 
przeżywfzy po odfięp stwie od wiary. Tak Йе 
iefzcze trafiło iednemu Japończykowi, СТТ 
dla Wiary Chcyfl ufowey wolnym palony 
ogniem, gdy iuż prawie w pół zgorzał, Boga 
śię ją = zaprzał, у zowych płomieni vy- 
fzedł, lecz od pogan znowu wtenże ogień 
wrzucony, umarł odfłępca, iednym tylko mo- 
mentem uchibiwfzy korony, którą mu iako 
Męczennikowi Chryfłus nagotował. 

Prawda, że te przykłady nie powinny cno- 
ут ludziom przeftrachu czynić; bo ia nie 
wiem, czyli fię to kiedy trafilo, aby ten, co Bo- 
gu wiernie fłużył, miał ni iefzczęśliwie umrzeć; 
jednak takie przypadki, maią nas pobudzać do 
udar iczney czuyności, żebyśmy fię iako nay- 
pil lniey do śmierci gotowali, bo to iefł pewna, 
że zła śmierć może wniwecz obrócić włzyfikie 
zafługi; y choć naywiękfze cnoty nie mogą do- 
brey Śmierci niepochyknie ubefpieczyć у upe- 
wnić. . Aleby, to mnieyfza była, chociażby 
Cbrześcianin wfzyftek zbiór  cnotliwy przez 
złą śmierć tracił, “gdyby przynaymniey w tey 
fzkodzie dufza'1nu cale zoflała; zapewne bo 
wiem ten kupiec nie ief nayniefzczęśliwłzy , 
który po rozbity m na morzu okręcie, (їгасї- 
wizy 
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wfzy А wydać kupie, fan żywo 
z defką pochwyconą do brzegu: przypłynął. 
Ależ bo Chrześcianie, nic pewnieyfzego iak to, 
że kto żle umiera, mie tylko zafługi wfzyftkie, 
które przez całe życie zbierał, ale y dufzę fwo- 
ię traci na wieki. Jako kto dobrze umiera, 
znayduie dufzę fwoię na wieki, tak kto źle u- 
miera, traci dafzę fwoię na wieki. Fraci dufzę 
fwoię, bo dulza iego odrzucona od Boga; traci, 
bo dufza iego nigdy nie przyjdzie do ofłate- 
cznego końca [wego traci, bo dufza iego fla- 
ie йе niewolnicą czarta; traci, bo аа iego 
naznaczona na to, aby ogień niewygafy ро 
całe wieki karmiła. 

Patrzciefz пау moi, iak to jeft wielki ìn- 
teres Chrześcianina dobrze umrzeć! żadnego nie 
ma ròwnego fobie, dopieroż więkfzego ; bo ed 
niego zawifło Sadiki dobro Chrześcianina. Je- 
żeli йе mu ten nie: powiedzie, wfzyfiko ie- 
go co tylko ma, у om fam- nędznie ginie. O 
iak więc pilności, trofkliwości trzeba w gotowa- 
niu бе na śmierć, abyśmy wczalie fwoim ten 
interespomyślnie odprawilit Gdy przedtym fzer- 
mierze albo paflownicy na publiczaych wido- 
wifkach mieli fię potykać , żeby ludzie patrzący« 
uciechę znich mieli, wymówić nie można, ia- 
ko fię eni długo do tey potyczki ćwiczyb. Sto 
razy pierwey czynił zmyśloną: bitwę, niż pra- 
wdziwą fłoczył; żeby chyżości nabył, miernie 
używał pokarmu; aby wczerfiwości nie fzwan- 
114 kawał, 
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kowal, utrzymywał Пе od rofkofzy; a te 
wizyfłko w nadzicię ludzkiey chwały y fkaży- 
telnego wieńca, iak mówi Paweł: (1. Cor: 9. 
v. 25.) Et illi quidem ut corruptibilem coronam 
accipiant. Toz [amo mówić o dzielney kawa- 
leryi, kiedy 2 przyczyny publicznego wefela 
zawiefzą nagrody znaczńe, żeby бе gonitwy 
odprawowały; 0 iak wiele tę gonitwę poprze- 
dzi doświadczenia! Toż mówić 6 świeckich 
damach; żadna 2 nich niegpóydzie publicznie 
w taniec, którego nigdy przedtym nie tańco- 
wała, aż Пе pierwey w ofobności do fkładu 
przyczy, у fpofobu nabierze nowego tańcu. 
Patrzcież, iak fię to ludzie do fpraw świeckich 
y źnikomych, tylko że fą publiczne, tylko że w 
mńiemaniu fkażonym punkt honoru maig, u- 
filnie, pilnie gotuią! A do śmierci dobrey, któ. 
ra jelt interefem interefów, bez żadnego przy. 
gotowania, óślep, bez oręża, bez wfzelkiey fpo- 
fobności przyfłępować mamy? Коши? rozu- 
mnemu to fip w głowie pomieści? 
Przydaycie profzę to do gruńtownieyfzey 
uwagi, że śmierć dobra ieft interefem bardzo 
trudnym. Gdyby. tylko była interelem wiel- 
kim, a піе trudńym; patrzyłbym na to przez 
fzpary, żeby fię kto mniey na nią gotował, ależ 
bo iefł interel(em bardzo trudnym, у dla tego 
wfzelkiey od nas wyciąga pilności y fłarania. 
Rozumiecie podobno naymilfi moi, że śmierć 
dobra iftotnie należy na tym, aby fię kto przed 
śmier- 
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śmiercią fpowiadał, Ciało JEzusowe przyjął, 
Oleiem świętym był namafzczony, Krucifix w 
ręku trzymał, gromnicę miał zapaloną; co 
wlzyfłko zdaie бе wam być {аспа rzeczą. Ah 
Chrześcianie! nie па tym, nie na tym jak tak 
wziętym, należy iflota dobrey śinierci. Wizak- 
że ów fławny w Hiftoryi Francufkiey towa- 
rzyfz S. Brunona; to wlzyltko przyjął, to 
wlzyfiko czynił, a przecie fam o fwoim po- 
tępieniu firafzliwze,. o którym wam nie tayno, 
dał swiadectwo. Przeciwnym fpofobem Swię- 
ty Xawery Indów Apofłół umarł па morlkim 
brzegu między pogany, bez Sakramentów, bez 
przytomności Kapłana, żadnego nie maiąc, od 
któregoby odebrał pociechę duchowną; a prze- 
cie o iak droga przed obliczem Pana ‘śmierć 
Xawerego! О па iak wyfokim fłopniu niebie- 
fkiey chwały dufza iego. 

ilłota tedy dobrey śmierci nie należy na 
tym, by kto fpowiedź czynił, przyjmował S. 
Kommunią , brał Oley- święty; ale na tym, że- 
by to wfzyfłko dobrze czynił, dobrze brał, a 
bardziey na tym, żeby był bez grzechu śmier- 
telnego, bez chęci do grzechu, z wolą niezmy- 
śloną więcey nie grzefzenia; aby miał wiarę 
pełną, nadzieję mocną, miłość dofkoriałą, zga- 
dzanie Йе wielkie woli fwoiey z wolą Pana 
BOGA, a przeto gotowość chętną oderwania йе 
od rzeczy ftworzonych acz naymilfzych, nay- 
ukochańfzych.  Łacnaż to rzecz „rozumiecie? 
Jeże- 
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Jeżeli tak Гаспа, za cóż wielu Swiętych na pu- 
йуп ą 0d dehodziło, w Klafztorsch Пе zamaykało, 
wfzyfikie rzeczy znikome, wod- 
\ 2 co па famym bawie- 
ie trawiło:? Za co ro- 
o fwoie dręczyło, aby 
łalney miłości przy- 
е Jeżeli tak łacna іе śmierć 
dobra, za cóż tak wiele ku przygotowaniu do 
niey pracowali? Albo oni nieroftropnemi; bo 
wielka nierofłropność,. tam йе wywnętrzać, 
lzie fi і ; albo wy nierczumne- 
су. fądzicie, A że tym Swię- 
tym Ko oł С zryfłusów rofiropność przypie 
fuie, licząc ich w poczet Panien rofiropnych, 
wy, wy, którzy inaczey fądzicie, muficie być 
nieroz emi. 
ścianie! јак ma być śmierć lacna, 
да okoliczność boiaźni pełna! trze- 
A, który ża grzechy nafze, za 
łafk fwsoich, za fan ninieyfzy grze- 
padl okazyami y nało powikłany, 
może nam umknąć № í 
wey łafki ofłateczney. 
miętności nafzych, które iako domowi nieprzy= 
iaciele, czekaią. tylko pomyślnego dla (iebie cza» 
fu, w którysnby na wieki nas zgubię mogły:'a 
ten. czas dja nich naypomyślnieyfzy iefł ft godzi- 
na śmierci nalzey. Trzeba Пе lękać czarta, 
który na godzinę śmierci maybardzięy. natęża 


ł fily 


zmaitemi: fpolobami є 


fię w nim namiętność 


87 


tępiła, 


Ne 


ey ka 


miet 
mial 
[дї 
Па 1 


KAZANIE Г. 523 
ву y zdrady fwoie, iak mówi Pifmo: (Apoc 

„v. ta.) zfląpił абе? do. was maige wielki 
póz widząc iz maty czas та. Bądź to, że 
йе należycie wyfpowiadamy,' dobrze pr 
imiemy wiatyk; ieżeli ten nieprzyiaciel będzie 
miał fpra wę z fercem takim; w którym ie- 
fzcze ће tli pożar dawacy pożądliwości, dofyć 
na niego będzie x że mu fig zofłanie ро Oleiu 
świętym iaki moment, może on w tym mo- 
mencie pożytek tak nierychłego nabożeńftwa 
fkazić, y z kretelem zepfuć. 

Wiem ia, wiem, że nie ieden z was na- 
dzieię obrony fwoley pokłada w rofitropaym 
Kapłanie, który mu w godzinę śmierci będzie 
przytomny. Przeczyć ia temu nie mos 
firopny fpowiednik wiele przeciwko pokufom 
czartoów fkim pomoc może; ależ bo (prócz te- 
go, że бе częftokroć trafia umierać bez takiego 
ipowiednika. ) wierzcie mi, że gdy kto nie 
świadom PPE fię z tym dufzńiym nieprzy- 
iacielem , choćby miał przy fobie naydofkonal- 
fzego Л AE nayżarliwfzego fpowiednika, 
nie wiele z nim wfkóra. Co. pomoże młode- 
mu kawalerowi, gdy go na poiedynek doświąd- 
czony rycerz wyzwie, że on tę bitwę fłoczy w 
oczach mądrego mifirza w fzern мегкіеу fztu- 
ce, ieżeli on przedty m, nim бе na plac lawit, 
od niego nie brał nauki, ani Йе nigdy zBudnym 
przeciwnikiem nie ćwiczył? O iak wiele ran 
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go, iako бе ich ma uchronić! może go dozore 
ca głofem y fkinieniem nauczać, iak fię ma fpra- 
wować, ale to wfzyfiko darmo; bo lubo co» 
kolwiek od niego ufłyfzy, nie rozumieiąc ie- 
dnak fłów, ani też maiąc iakiego w tey nauce 
doświadczenia, pierwey na placu polęże, niż 
iaki pożytek z iego napomnienia weżmie. Toż 
(amo dzieje Пе z temi, którzy zawczafu na 
śmierć fię nie gotują. Kapłan przy głowach 
fiedząc, zbawienae im nauki, fpofoby, Akty 
do zwyciężania pokus dawać będzie, ależ to 
podobno nie rychło uczyć fię im tey łaciny, y 
w ten czas woienne fkładać rady, gdy iuż ba- 
talig wydano. 

Ktoż tedy nie widzi, że iefi konieczna po- 
trzeba, abyśmy Пе do tey trudney fprawy, do 
dobrey śmierci pomału у zawczafu (pofobili, 
Trudne rzeczy powolnym do nich fpofobie- 
niem łacnieią. Со? trudnieyfzego chłopu pro- 
ftemu iak pifać? mnie cóż może być łacniey: 
fzego, iak to? chłopu trudno, bo nigdy бе w 
tym nie ćwiczył, ani przywykł do piłania; mnie 
łacno, bo ia od młodości przywykłem do pi- 


fania, Przeciwnym fpofobem rzeczy trudne, | 


do których nie czynił fobie łacności człowiek 
przez powolne w nich ćwiczenie (10, ieżeli na- 
gle czynione być maią, trudnością fwoią rażą 
ochotę, a zrażona ochota woli о fkutku  za- 
myślonym rofpacząć każe. Toż famo mówić 
o śmierci dobrey; ieżeli fię do niey powoli у 
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wcześnie fpofobić będziemy, złacnieie nam; ie- 
żeli Пе zaś nagle gotować na nię przyidzie, bo- 
day nas nie nabawi rofpaczy, y co zatym i- 
dzie, zguby wieczney. 

№ (таке Chrześcianie moi, nie tak bym 
fa was ufilnie naglił, do należytego gotowania 
fię na śmierć, acz śmierć byłaby y interefem 
wielkim y interefem trudnym, gdyby przy- 
naymniey nie była interefem ofłatnim, to ieft, 
gdyby miała fwoie powtórzenie, gdy raz kto 
żle umarłfzy, mógłby znowu ożyć, y złą śmierć 
poprawić, w dobrą zamienić. Ale sh! fpra- 
wa śmierci iet pierwfza у ofłatnia, Gdyby 
ті бе trafiło dzifiay (czego Bozs choway,) 
świętokradzko бе wyfpowiadać, nierofpaczał- 
bym w tym grzechu, bo iefzcze mógłbym al- 
bo dzifiay albo iutro drugą uczynić fpowiedź, 
a żle uczynioną poprawić. Ale gdyby mi бе 
trafiło (zachoway mię od tego Boze) źle u- 
mrzeć, iuż zapadłaby klamka przez całą wie- 
czność, trzebaby być w tym fłanie, w którym- 
by mię śmierć znalazła; znalazła mię nieprzyia- 
cielem Botkin? na wieki nim będę, bo iuż ni- 
gdy nie zdobędę fię na akt miłości Bofkiey; zna- 
lazła mię niewolnikiem czarta? na wieki nim 
będę, bo iuż nigdy nie będę mógł wyniść na 
wolność Synów Bofkich ; znalazła mię bez pra- 
wa do nieba? їп? go na wieki mieé nie będę 
bo iuż nigdy Duch Przenayświętfzy nie wleie 
łafki poświęcaiącey w dufzę moig; fignum... 
in 
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ny, wyrok firafzliwego Sęd ziego JE ZUSA 10- 
iego niezbyty, niefkończenie trwaiący, aby to 
drzewo, gdzie padło, tam zaw ieżało; tam 
na оспіп:согејас, na wieki nie zgorzało; ibi 
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śmierć, y z owym Мейгсет: 
Bione didici, ЄЎ fine invidia commamito; (Sap: 
70.13.)  czegom Пе 2 daru Ducha nayświę- 
tfzego bez obłudy nauczył, to też wam ku po- 
Żytkowi wafzemu zbawiennemu bez zazdrości 
podaie, byście у wy zważywizy prawdę mo- 
ię, co mówię: awdę Bofką, niezmy- 
ślone przedfięwzięcie wzięli gotowania бе na 
śmierć dobrą. Ale ah! тобу Swięty Panie! 
cóż fig to Grovega „dzieie Er por mi fię, gdy 
uważam, że піс , pogar- 
dzo ln Ściańfkie 
gotowania fię na "a o zdania 
moieg О ds czyli przyr 
czyny; bo ludzie teraźniey cale о 
śmierci nie myślą; dr: bo ludzie teraźniey- 
fi nic nie czynią ku pozyfkaniu dobrey śmierci. 
Gruntownie y mądrze uważył Пагу Tertulian: 
mors. eft ultima omnium qucjflionum.  Smierć 
ieft oftatnim u Chrześcian pytaniem, Myślą o- 
ni naypierwey, iakby fortuny pomnożyli, iak- 
by йе z domami godnemi zpokrewnili, iakby 
fobie fzacunek y wzgląd u ludzi ziednali; iak- 
by na te honory, na te urzędy pofłąpili, iakby 
ten у ów zamyfł do fkutku przywiedli , izk- 
by fię im ta у owa udała fprawa; zaś o do- 
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tę względu у łafki, uftawicznie do pamięci 
wdziera, ani pomyślą; te myśli, niewiem na ia- 
kie czafy, które podobno nigdy nie. będą, od- 
kładaią: ultima qguc/flionum ; śmierć ofłatnim 
pytaniem. Ale niewiem, czy бе to ma nazwać 
ofłatnim pytaniem, o czym podobno wzinian- 
ki nigdy nie będzie? 

Temu (ię bardziey dziwuię, у bardziey и- 
bolewam , że ludzie nie tylko о śmierci nie 
myślą, ale też ścierpieć nie mogą, gdy im Пе 
śmierć iakim fpofobem przypomni. Niech kto 
pocznie o śmierci mó wę, zaraz Пе kwaśno fla- 
wiaią, y trochę z utęfknieniem pofłachawizy, 
do czego innego obracaią mowę. Gdy Пе fpo- 
tkaią z trupem do pogrzebu nielionym, zaraz 
fobie prognofłyki, niewiem jakie, a cale nie 
pożyteczne roią. Na pogrzebach bywać nie- 
chcą; a gdy tego polityka wyciąga (bo na zwy- 
czay Chrześciańfki niedbaią) częftokroć różne 
wymówki znayduią, by na pogrzebie nie byli. 
Obrazu okropnego, albo ofłatnie rzeczy wy- 
rażalącego, w izbach, w pokoiach fwoich nie 
zniefą. Umrze kto u nich, w ich pałacu, we 
dworze, w Kamienicy; albo iego co prędzey 
uprzątaią, albo Пе fami dokąd inąd na czas 
przenofzą, aż tym czafem obrazek śmiertelny 
z pamięci wypadnie. Niech Kaznodzicia, јак 
powinien, na Kazaniach wbiia w głowę flu- 
chaczowi ofłatnie rzeczy, wołaiąc z Eklezya- 
ftykiem: memorare novifima tna. (С. 7. v.40.) 
Pamię- 
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Pamiętaycie о śmierci, fądzie, piekle; na Ka- 
zaniach iego nie pofłoią, mówiąc y daiąc przy- 
czynę: ten Kaznodzieia tylko (trafzy; o śmier- 
ci, o piekle gada, a więcey nie umie. Ah, ah! 
choćby nic więcey nie mówił, toby dofyć na 
poprawę było. Сб? ma mówić? pewnie po- 
chlebnę fłówka , okrągłe fenfiki, dowcipne 'y 
rozwefelaiące przymówki? wzdyć Пе tego od 
dworaków, którzy na takowych mowach ufła- 
wicznie fzlufuią ięzyki, nafłuchacie; a któż 
wam wieczną w ргойо$сі ducha Bożego pos 
wie prawdę > Którey ieżeli od Kaznodzieiów 
nie przyimiecie, zrozumiecie ią przy śmierci, 
ale niewcześnie. 

Na to naybardziey ubolewam, że miłość 
famych fiebie tak Chrześcian ślepi, y rozum 
im odeymuie, iż w famych chorobach! lubo 
śmierć јей blifka, ani myślą о niey, ani iey fo- 
bie przypominać dadzą. To prawda, że oni 
przy zdrowiu będąc, myślą y mówią częfło- 
kroć o śmierci; (owa {а Chryzofłoma) imię 
śmierci przy naywefelfzych okolicznościach 
mianuią. W fzakże przy zapifach у kontraktach 
Małżeńfkich oboiey firony wyrażaią Пе śmięr= 
сі, у na ten przypadek kondycye czynią. A lu- 
bo żadnych dzieci na świecie niemafz, iednak 
rozporządzaią, co po ich śmierci dziać fię bę- 
dzie; kto ma brać fukcefiyg, у na ich dziedzi- 
ćtwo nafłępować. Trafia Пе y to, że nie'ie. 

Kk den 
X. Balfama Przygod: Tom VI. 
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den to a nie inne mieyfce pogrzebu naznacza 
fobie. Z tym wfzyfłkinrma-li Пе prawda mó- 
wić, nie to ief myślić fzczerze o śmierci: ba 
jak to ma być prawdziwe o śmierci myślenie, 
gdy, kto о ісу myśli tylko względem życia у 
takich okoliczności, które mało co maią йо 
śmierci Chrześciańfkiey , iako to: maznaczyć 
dziedzica, obrać fobie mieyfce.pogrzebu? My- 
ślić po Chrześciańfku o śmierci, ieft w imagi- 
nacyi mocno fobie wyrazić śmierć, tak złą iak 
dobrą, y poznać: czym бе iedna od drugiey 
różni; а ztąd życie fwoie fkutecznie do pobo- 
Żności fkierować. A o tym ludzie cale nie my- 
ślą, nawet w chorobach, fpodziewaiąc fię ie- 
fzcze życia, takich myśli nie przypufzczaią; albo 
jeżeli fię taka myśl kiedy trafi, podobna ieft do 
błyfkawicy , która w tym prawie momencie, 
którego бе pokazuie, Żadnego fkutku nie zo- 
fławiwfzy, niknie. Niech w tym za przyczy» 
nę wafze doświadczenie fłuży: fpytaycie wa- 
fzego wewnętrznego obyczalu: a że tak ieft, 
iak mówię, fami przyznacie, 

Druga przyczyna, która mię y do podziwie- 
nia y do ubolewania nad niedolą ludzi tera- 
żnieyfzych pobudza; że nic ku przygotowaniu 
na dobrą śmierć nie czynią, a ta rzecz jawną 
{е z tego, co Бе mówiło. Jeżeli bowiem піс 
o dobrey śmierci nie myślą, iakże oni maią co 
na dobrą śmierć czynić? Gdyby czynili co na 
dobrą śmierć, tedyby oni naśladowali pizczoły, 

do 
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do którey nas Pifmo Boże po. naukę odfyła. 
Czegoż 12 od pfzczoły nauczemy 2 Pfzczoła, 
aby fobie dofłateczność wfzelką na zimę opa- 
trzyła; każdego prawie dnia w lecie wyłlatuie, 
aby cokolwiek fłodyczy z kwiatu zebrała ku 
wyżywieniu ziimowemu. Takby у Chrze- 
$сіапіп żadnego dnia w życiu fwoim nie po- 
winien przepędzić, któregoby iakiey fprawy 
dobrey na godzinę śmierci fłużącey nie uczy- 
nił; mówię: na godzinę śmierci, w któreyto 
gdyby w zimie iakiey, krew ftygnie, całe ciało 
lodowacieie y krzepnie. Ale o ślepoto! Chrze- 
ścianie teraznieyfi naśladuią paiąka, który wy- 
wnętrza Пе na fzeroką у сеЙа fiatkę; a gdy fię 
tak napracuie, praca iego do niczego fię nie 
Zgodzi, tylko do ułowienia mizerney muchy; 
przeto mówi Pfalmifta: * anni nofiri ficut aya- 
nea meditabuntur. (Pf: 89. v.9.) O! со oni ро- 
tu, znoju, pracy, Пагапіа około rzeczy znikou 
mych 1023! a tym wyfileniem, Vy wirze- 
niem fwoim muchę tylko łowią; to ieft, do- 
czelny iaki zyfk, czyli to fortuny, czy honoru, 
który iak mucha łacno ginie! Cóż im to po- 
może do dobrey śmierci? Owlzem iak ich to 
dręczyć będzie przy śmierci, że tak wiele dro- 
giego czafu na próżność firacili, w którymby 
nie raz niebo pozyfkać mogli? 

Gdyby oni iefzcze coczynili na dobrą śmierć, 
tedyby fię kaiali naypilniey tych fpraw,:' które 
o złą śmierć przyprawuią ; iakie fprawy (а 

Ко, к grzes 
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grzechy śmiertelne. A oto teraz życie fwoie 
Chrześcianie na famych grzechach cięfzkich 
trawią! młodość па lubieżności у świętokradz- 
twach ; frzedni wiek na pyfze, krzywdzie, 
zdzierltwie; fłarość na łakomftwie, (kąpftwie у 
przylgnieniu zbytecznym do pieniędzy. Któż- 
by te wyliczył fzkarady, które życie ledwo nie 
każdego Chrześcianina fromotnie napełniły? О 
iak te (prawy trwożyć nas będą przy śmierci! 
oiak te prawy porywać będą dufze пае. w 
oftatnim zgonie do rofpaczy! Gdyby w refzcie 
ludzie teranieyfi czynili co na śmierć dobrą, 
tedyby każdą fprawę pobożną tak odprawo- 
wali, jakby ona ofłatnia w życiu ich była. Ah! 
ah! czynią wfzyfiko tak, iak gdyby nigdy u- 
mierać nie mieli! O iak rzadka prawdziwa w 
Chrześcianinie cnota, któreyby albo znaczne 
niedbalftwo, albo zły kaniec, albo wzgląd na 
fiworzenie, albo zyfk próżny u ludzi zamie- 
rzony, albo inna iaka'mniey chwalebna nie pfu- 
ła okoliczność! a co gorfza іе, że tego wielu 
ludzi do fiebie nie widzi. Nie widzi do fiebie, 
bo miłości włafney grube bilmo ma na oczach 
rozumu fwoiego; dopiero 'przeyrzą, dopiero 
ta łufka fpadnie, gdy gromnicę im zapalą; ale 
w ten czas nie czas, bo w ten czas przyidzie 


noc, w'którey піс robić nie można: venit nox, | 


quando nemo potefi operari. (Foam: 9. v.4.) | 

Ztąd іа wnofzę, że Chrześcianie ani myślą о 

śmierci dobrey, ani też піс nie czynią na śmierć | 
7 | 


dobrą. Ą gdyż 
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А gdyż tak ieft: powiedzcie mi naymilf 
moi, iakim to rozumem, iakim fpofobem tak 
wielka potrzeba przygotowania na śmierć z tak 
wielkim zaniedbaniem y pogardą tegoż przy- 
gotowania w ludziach Пас może? Jakim fpo- 
iobem interes nayprzednieyfzy za naypośle- 
dnieyfzy, interes naytrudnieyfzy za bagatelne 
dzieło, interes oftatni za fprawę zwwyczayną у 
poprawną poczytany? Ja tego cale poiąć nie 
mogę. Ztąd mi Пе roig o Chrześcianach różne 
podeyrzenia; mam podeyrzenie o nich, iż po- 
dobno nie wierzą, że ponirą; ależ bo to Bofki 
nieodmiepny wyrok; flatutum hominibus mo- 
ri, poftanowiono ie, aby wfzyfcy ludzie u- 
marli. Niebo y ziemia przeminie, fłowa Bo- 
fkie, wyroki Bofkie-nie przeminą. Маш po» 
deyrzenie, że mufzą wiedzieć o godzinie śmier- 
ci fwojey , na którą Пе odwołuig; ale przy- 
fiągłbym na to,- że nie wiedzą, bo któż im o 
tym obiawił? mie wić człowiek końca fwego, ale 
iako ryby łowią wędą y iako ptaka fidtem ima- 
ig tak też ludzie bywaig poimani w zły czas. 
(Eccle: д. v. 12.) Mam podeyrzenie, że mufzą 
rozumieć, iakoby Вос powinien im dać łafki 
fkuteczne w godzinę śmierci. Ależ zkąd ta po- 
winność? podobno tym złym życiem, temi 
zbrodniami obowiązali fobie Boca, aby im tę 
naywiękfzą wyświadczył łafkę ? Jakaż tedy 
przyczyna, powiedzcie mi profzę: że chociafz 
ludzie nie przekonaną potrzebę gotowania fię 

Kk3 na 
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na śmierć poznają, przecięż przygotowania te- 
go iak naypotrzebnieyfzey rzeczy zaniedby wa- 
ią. Domyślam fię, domyślam: diabelfka w tym 
fztuka, którą ia ku przelirodze wafzey naymilf 
moi odkryię w Niedzielę trzecią Adwentu. 
Teraz zaś do ciebie Jezu miłościwy! obra- 
cam inowę moig: od pierwfzego momentu 
życia twoiego gotowałeś fi fię na śmierć, którą 
dla zbawienia moiego podiąć miałeś; gotowa. 
nie twoie ieft przykładem moiego przygoto» 
wania.  Gotowałeś йе na & nierć ‚ wlzyfłkie 
myśli, pragnienia, fprawy do niey iak do ofta- 
thiego celu kieruiąc; a tym famym pokazałeb 
mi, abym i ia оне myśli, pragnienia, fpra- 
wy obracał, do dobrey śmierci, iako do ofla- 
tecznego № tym życiu celu moiego. Gotowa- 
łeś (е na śmierć, wfzelkie trudności ponofząc, 
a tym famym ofładzałeś mi wlzyfikie trudno- 
ści, które do dobrey śmierci przefzkadzać mo- 
gą, abym fię na nie chętnie odważał y zwy- 
ciężał.  Gotowałeś бе na śmierć, którą raz tyl- 
ko podiąłeś; iak mówi o tobie Paweł; (Rom: 
6.v.9.) Chriflus jam поп moritnr; a tym na- 
pominałeś mię, że śmierć moia pierwlzym y 
oftatnim interefem iefi, powtórzenia nie maią- 
cym. Więc miłościwy JEżó! przygotowaniem 
twoim гау przygotowanie moje; śmierć 
twoia niech mię fpofobi do śmierci moiey; 
ofłatni moment fkonania twoiego niech уЇро- 
maga ofłatni moment fkonania, moiego; przez 
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Życie twoie nayświętfze profzę , niech Żyie 
godnie śmierci dobrey ; przez śmierć twoię 
nayświętfzą profzę, niech umieram śmiercią 
dobrą; Amen. 


«онон НОО OOOO 


Kazanie na drugą Niedzielę tego Adwen-e 
tu tu fig nie kładzie, ponieważ w tę Niedziee 
ię przypadało Święto Niepokalanego. Poczę= 
cia „wia ве MARKI. 
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Na Niedzielę 3. Adwentu. 
O czafie przyfzłym, na który ludzie 7% 
zdradą fzatańfką przygotowanie fię do 
śmierci odkładaią , iż ieft. 1. cale niepe- 
wriy. I. całe krótki, III. cale zły. 


kDa ... UÉ interrogarent. Joan; т. 


отне ia podziwieniem w pierwfzą 
@ Niedzielę Adwentu pytałem: z kąd to 

БС pohoda; że chociaż tak wielka potrze- 
ba іе gotowania Пе ‘па śmierć, iako йе pokas 
Kk4 zało 
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zało „przecież tak mało ludzi , między ftem le- 
dwo iednego, znaleść, którżyby бе. w tey nay- 
zbawiennicyfzey ćwiczyli (prawie. Różne ia z 
tey [uwagi o teraznieyfzych ludziach roiłem 
fobie podeyrzenia; przychodziło mi na myśl, 
że podobno oni nie wierzą, iakby umierać mie- 
li, że podobno maią obiawienie о czafie śmier- 
ci, na który fię odwołuią; że podobno rozu- 
тпіеја, iakoby Вос, czas, у wizelaka dofłate- 
czność zbawienna, powinność y nieprzekona- 
ne prawo maią, aby im niezawiedzienie na o- 
ftatnią godzinę śmierci pofłużyły. Wfzakże te 
fame podeyrzenia roztrząfnąwizy, ofądziłem, 
że o ludziach rofiropnych 'prawdzić Йе nie po- 
winny, ani mogą. Przeto dzifiay przyczyny 
takiey ślepoty dochodzić, y odpowiedzi na po- 
żyteczne pytanie fzukać pofłanowiłem. Y ia- 
kom trochę przedtym namienił, tak y teraz 
mówię: że ludzie maiąc wiadomość iafną o 
potrzebie konieczney gotowania fię na śmierć, 
cale niedbaią о (о przygotowanie, nie zkąd 
inąd to pochodzi, tylko z fztuki zdradliwego 
fzatana. Szatan dawny zdrayca; iako pier- 
wfzych rodziców nafzych zwiódł do przefłę- 
pftwa przykazania Bożego, odeymuiąc im bo- 
iażń przyfzłey śmierci: (Gen: 3. v. 4.) nequa- 
дийт morte moriemini , iako żywo nie po- 
umieracie, choć rofkaz Bofki przeftąpicie; tak | 
ninieyfzych ludzi ofzukuie, odeymuiąc im my- | 
śli o przyfzłey śmierci, a tym, famym ich od | 
Рур" 
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przygotowania na śmierć dobrą dalekiemi czy- 
підс. A chociaż on podufzczeniami fwoiemi 
do ferc ludzkich pufzczonemi nie w mawia 
im tego, iakoby umierać nie mieli; to bowiem 
wimówienie na pierwfze weyrzenie iawnym 
by бе pokazało fałfzem; przetoby nie tylko 
przyzwolenia u ludzi Wiarą 5. у doświadcze- 
niem obiaśnionych nie mało, owfzemby po- 
gardę fwoię znalazło; o to iednak mocno za- 
biega, ażeby ludziom wmawjiał, że nie tak prę- 
tko poumieraig, y że przygotowanie fię na 
śmierć na przyłzłe czafy odłożyć tefpiecznie 
mogą, czas ninieyfzy całkowicie na próżne y 
przemiiające zabawy łożąc. Ta perfwazya 
fzatana tak ieft do ferc ludzkich fzczęśliwa, że 
millionowi Jonatowie fłodyczą iey. uwiedzeni, 
о śmierci dobrey żadnego fłarania nie maią, 
na przyfzłe nie wiem iakie сгаЃу odwołuiąc йе. 
Ale iak ten czas, na który z rady fzatańfkiey 
przygotowanie na śmierć odkładaią, ieft nie- 
befpieczny y zbawieniu nieprzyiazny, dwoiaką 
pobudką wzbudzony: iedną, abym was w tak 
wielkiey rzeczy objaśnił; drugą, abym zdrady 
fzatana czuwaiącego na dufze krwią JEzuso- 
w4 odkupione odkrył, należycie przełożę wam 
dzifiay. Przeto na trzy części naftępuiące dzielę 
Kazanie. 

Czas przyfzły do przygotęwania йе na 
śmierć cale niepewny: Część 1. Kazania, 
Czas 
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Czas przyfzły do przygotowania fię na śmierć 
cale krotki: Część Il. Kazania. 

Czas przyfzły do przygotowania бе na 

śmierć cale zły: Część Ш, Kazania. 

О. gdyby to, wfzyfcy zbawiennie przenikali, 
s radą czyli zdradą fzatana pogardziwizy, weze- 
śnie бе na śmierć gotowali! Ad, M.D.G. 


a 
Część I. 
N e mniemaycie, iakoby te trzy części Kaza- 
` nia moim domyfłem były; fg wyrokami 
Pifma Bożego. Na iednym mieyfcu mówi Pi- 
fmo: (Eccle: 9. v. 12: ) neftit homo: finem fuum. 
Nie wie człowiek końca fwego, to iet dnia, 
kiedy umrze. Otoż macie pierwfzą część Ka- 
zania, która ief o niepewności czafu do przy- 
gotowania йе na śmierć. Na drugim miey- 
fcu mówi Pifmo:- (u Corsy v. 29. ) tempus brea 
ve efl, czas krótki ief, Оой macie drugą 
część Kazania, która ieft o krótkości стаи do. 
przygotowania Йе na ślnierć. Na innym mieya 
fcu mówi Pifmo: (Eccle: 9. v. 12:) capiuntur 
homines in tempore malo. Ludzie poimani by- 
walą w zły czas.  Otoż: macie trzecią część , 
którasieft o;złości: y niefpofobności czafu przy- 
fzłego do przygotowania йе na śinierć. Nie 
mam: tedy: więcey interefa dzifiay z wami, 
tylko abym: wam te trzy wyroki Pi(ma Boże- 
|| go krótkością ów- związłe obfzerniey. prze- 
łożył 
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loży? ku pożytkowi wafzemu у ku shańbieniu 
zdrad fzatańfkich.  Poczynaim od pierwfzego: 
nefcit homo: finem fuum. Nie wie:człowiek 
końca fwego. Czas przyfzły, na który za вада 
fzatana przygotowanie fię-na śmierć hidzie od. 
kładaią, ieft cale niepewny do przygotowania. 
Ten tylko moment, w którym tęraz żyiemy, 
iefl zapewne nafzym; ale moment, któcy za 
godzinę będzie, nie ieft zapewne пау, bo 
go możemy nie doczekać. Wielu było, ksórzy 
о godzinie fiodmey z rana żyli, a o-godzinie 
dziewiątey przed południem poumietali; ktò- 
rzy dopiero wefołym obcowaniem bawili fig, 
w krótce apoplexią lub innym niefzczęśliwym 
przypadkiem rażeni fkończyli życie. Dopiero 
w gościnie ich widziano, a ledwo бе poże- 
gnali, па przeprawie utonęli; ścianą upadaiące- 
go domu przywa!eni, grób w rozwalinach 
znaleźli; w: progu domowym, fkierowanyim 
tam piorunem zabici; wielu w drogę fię wy- 
brało, y z drogi бе nie powróciło; fpać zdro: 
уо: pofzło, więcey nie wfłało; fiedli do ftołu, 
у udławiwfzy бе kofiką, śmierć połknęli; Яо- 
wo od pożądaney partyi otrzymali, у pierwey 
do trumny a niżeli do łoża przyfzli. Pifze Ro- 
fignoli w Prawdach wiecznych. · Jedna kość 
rybia odięła życie Tarkwiniufzowi Rzywmfkie- 
mu; ieden włos w mleku udufił Fabiufza Se- 
natora Rzymfkiego, a Poetę Anakreonta iedna 
iagoda grona winnego; od iednego, закї 
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igły śmierć odebrała Łucya Laryna; dla iedney 
mufzki połknioney w wodzie umarł Adryan 
Papież. 

Chrześcianie, ten tylko moment, w którym 
teraz Żyiemy , „zapewne iet nafzym; a tego 
momentu, który nafłępuie, możemy nie do- 
czekać, przeto nie ieft nafzym. Ani też być 
co takowego może między rzeczami ziemfkie- 
mi, coby nam czyniło fundament niezawie- 
dzioney pewności 0 przyfzłym czafie. Gdyby 
albowiem co takowego być mogło, tedyby to 
było: albo fiły czerftwe y zdrowe, albo goto- 
wosé lekarfłwz doświadczonych, albo też zdania 
biegłych w fztuce fwoiey lekarzów. Ale o iak 
te liche у wiotkie fundaimenta ? Siły nafze 
choćby naymocnieyfze podobne do lodu: aia- 
ko łód dopiero ief gruby y mocny, mogący 
znieść po tobie idące armaty; niechże odmień- 
na nalłąpi chwila, wnet nifzczeć póczyna; tak 
Шу, co dopiero fą czerfiwe, za lada odmianą 
nifzczeią y giną. Siły nafze {а podobne da 
fzkła, które Йе wprętce tłucze , owfzem tak 
mówi Апопйуп: mocnieyfze fzkło od Gł na- 
fzych, bo fzkło na uftroniu pofławione, Йо у 
drugie lat trwać może niefkażone; a gdyby tak 
człowieka kto w fzafie zamknął, prędfząby 
był przyczyną do zepfucia fił jego. Nie po- 
trzeba wiele człowiekowi do mdłości у śinier- 
ci; krwi obfitey zburzenie, zerwanie żyły w 
pierfiach, wrzód wewnętrzny, cały budynek 
nayle: 
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naylepfzego obali zdrowia. Dopieroż na do- 
świadczonych lekarfiwach trudno (е zafadzać. 
Nie przeczę ia temu, że Pan BoG lekar(l wa ро. 
ftanowił za (rzodki do ratowania fił y zdro- 
wia; ale te frzodki przez fiebie niezawiedzio- 
ney pewności o przyfzłym Życia czynić nie 
mogą. Jako chociaż oręże (а polłanowione od 
BoGA, ażeby były frzodkami żołnierzowi idą- 
cemu na woynę do otrzymania zwycięfłwa, 
przecież oręże nie czynią żołnierzowi pewno- 
ści nięzawiedzioney do otrzymania zwycię- 
fiwa. Јак bowiem Żołnierz maiący dobre o- 
ręże przegrać na woynie może, tak człowiek 
biorąc dobre lekarfiwa, po zażytych umrzeć 
może. Ani lekarzów w (ишсе fwoiey dofko- 
nałych Їз nieomylne zdania. Dayimy, że lekarz 
łat dziefięć, dwadzieścia życia obiecuie; ia bar- 
dziey wierzę Jezuso wy, który mówi: że ofta- 
tni dzień iak złodziey niefpodzianie przycho- 
dzi; zwłafzcza, że roflropni lekarze zdania fwo- 
ie zafadzaią na T'aiemnicy Opatrzności Bofkiey, 
mówią: tak nam fię zdaie, że ten pożyie, ale 
nie wiemy, iak Пе wyrokom Pana BoGA, zda- 
ie; a ieżeli Пе Bocu іпасгеу zdaie: now gfi con- 
filium, contra Dominum. (Prov: al. v. 30.) nie 
mafz rady przeciwko Panu. 

Dopieroż głupia rzecz pewność o długim 
Życiu zafadzać na gufłach, wróżkach; bo te 
rzeczy nie do przedłużenia, ale raczey do fkró- 
cenia życia pomagaią. Nie w rękach czarto- 

w fkich, 
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wfkich, ale w rękach Bofkich długie ja lot: 
gitudo dierum im dextera ejus, (Prov: 3. v. 16. ) 
Łudziemy fobą myśląc:;ten у ten dł ługo żyie, 
więc у my żyć będziemy ; ; a nie mamy bacze. 
nia na to, że ten yten umiera, tak czerfłwy 
iak y my, tyleż lat maiący iak y my, ba po- 
dobno тофу. Gdybyśiny to uważali, nie 
pewność dlagiego Życia, ale т Ra mieliby- 
śmy boiażń śmierci; nie myślilib yśmy, że dłu. 
go żyć będziemy, ale raczey, że podobno w 
krótce pomtzemy, Nie małz, nie ШУ y być 
nie może, między rzeczami ziemfkiemi, coby 
nas o przyfzłym czafie niezawiedzenie upe 
wniało?  Niechże do fiabości 1 ludzkiey kondy 
суі przyfłąpią grzechy cięlzkie, o iaki niero- 
zutm, roić fobie pewność о Życiu długim! Nie- 
winne życie aczby fobie  obiecow alo dlugość 
wieku, mnieyby błądziło; wlzakże ten polte- 
pek iego nie byłby chwalebny. Alę gdy życie 
vięfzkiemi fkalane grzechami obiecuie fobie la. 
ta długie, o iak gruby błąd! Jak bowiem ma 
ren fobie życie długie obiecować, który таго. 
bitna śmierć wieczną?  Zwłafzcza, że przez 
grzech cięfzki śmierć na świet wefzła, у wielą 
wyrokami Ріпа Bożego ta prawda potwier- 
dzona: że Вос za grzechy wieczną. śmiercią 
karze, у grzelznikom krósi lata ich. Mówi Ka- 
znodzieia Pańfki: nie czyń niezbożnie, abyś nie 
umarł wczafie nie twoim. Mówi job Swięty; 
zginie bezboźny przęd dopełnieniem lat fwo- 
ich, 
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ich. Salomon mówi: lata bezbożnych fkróco- 
ne będą. А ieżeli tak wielka niepewność ieft 
przyfzłego czafu, iakimże rozumem, ludzie 
zdradą izatana отатіепі, nań przygótowanie 
na, śmierć dobrą odkładać maią? A kiedy tego 
przylzłego czafu nie będzie? A kiedy tego ty- 
godnia, tego miefiąca, tego nie doczekaią roku, 
który przygotowaniu fwoiemu na śmierć na- 
znaczyli? iakaż będzie śmierć bez przygotowa- 
nia? Ale ah! iak potrzebne przygotowanie na 
śmierć! Simierć dobra іе interefem naywię- 
klzym, ieft interefem bardzo trudnym, ief in- 
terefem pierwfzym у ofłatnim, powtórzenia 
nie znaiącym, jako Пе wyżey rzekło. Tenże in- 
teres, ma. być bez żadnego przygotowania od- 
prawiony? komuż fię to rozumnemu w gło» 
wę zimieści 2 3 

Rzeką podobno niektórzy: fpodziewamy 
fię, że o czafie śmierci nalzey wiadomość mieć 
będziemy; w ten czas fię gotować ma śmierć 
poczniemy.  Jakieyże бе to wiadomości -© 
śmierci wafzey fpodziewacie? Nadprzyrodzo- 
ney? która zależy na obiawieniu Bożym? О 
was zuchwałych! taka wiadomość wybranym 
fugom у to nie wfzyftkim właściwa; а wy 
będąc tak fzkaradnemi grzefznikami, tak wiel- 
kiey łafki Bofkiey oczekujecie? Mówicie: nie 
fpodziewamy бе wiadomości nadprzyrodzo- 
ney, bośmy iey nie godnemi; ale wiadomości 
przyrodzoney, która z choroby Śmiertelney 
zabra- 
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zabrana być może. A kiedy na was nędznicy 
bez żadney poprzedzaiącey choroby, śmierć 
napadnie, iak na owego Ewangelicznego Bo- 
даста: (Lut: 12.0, 20.) Szalony tey nocy dufzy 
twey upominaig fig u ciebie, iakie będzie przy- 
gotowanie na śmierć? Nie wierzę, nie wierzę 
wam zwodziciele famych fiebie; tyleście razy 
cięfzko przedtym chorowali, a nie gotowa- 
liście fię w tych chorobach na śmierć; tak choć 
z dopufzczenia- Bożego przyidzie na was cię. 
fzka choroba, y w tey chorobie o przygoto- 
waniu zapomniecie, Ani mówcie: prawda 
NZ przelzłych chorobach nie gotowaliśmy fię | 
na śmierć, bo tamte choroby nie były śmiertel. | 
nemi; otoż wiedzcie otym, że y o tey choro- | 
bie, która na was przyidzie, tak będziecie fa- | 
dzili, żę nie iet śmiertelną; będziecie rozu- 
mieli: że z niey wyidziecie; będzie fię wam 
zdawało,że fię wam polepfza na fiłach, wzmian- 
ki nie przypuścicie o śmierci; w dzień przed | 
śmiercią będziecie gadali o rzeczach ziemfkich, | 
gofpodarfkich, próżnych; a tym czałem śmierć 
niefpodziana przypadnie, y bez żadnego przy- 
gotowania na firafzny fad Pana Boga z ciała 
wafzego wyniydżię nędzna фа, | 

Móy Beze! со to za nierofiropność! mia. | 
łem mówić: iak wielka ślepota fzatań(ką zdra- 
dą w fercach ludzkich zdziałana, w tak wiel- 


| 


ką niepewność rzucać dufzę AŻ We 
wfzyfikich rzeczach ludzie fzukaią pewności. | 
Gdy | 
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Gdy idzie o fortunę? fłaraią бе, aby їз ube- 
fpieczyli у włafną bez żadney prawney fprzè= 
czki uczynili; gdy idzie o zdrowie? fzukaią 
lekarza doświadczonego, któryby ich porato» 
wał; gdy idzie о przyiażń? do pdty zabiega- 
ią, poki nie odbiorą Йозуа, któreby ich upe- 
wniło o zobopólnym fercu. ` Pieniędzy bez 
karty y zafiawu nie dadzą; toż mówić o in. 
nych rzeczach ziomfkich. Jedna dufza ieft, 
iedno przygotowanie na śmierć іей, które w 
nayniepewnieyfze cz 'fy; хе czafy, które ро- 
dobno nigdy nie będą, odk'!adaig! О- Dufzo 
iedynaczko ludzka! córko Jezusa Chryfiufa? 
okupie krwi Jezusowey! Dziedziczko nieba 
W iak wielkim zofłaielz niebefpieczeńftwie ? 
Ah! Chryfte Jezu! któryś (iako czytamy w 
Ewangelii) wielu ślepym wzrok oddał; dziel. 
nością łafki twoiey zerwiy to czartowfkie bil- 
mo 2 rozumów ludzkich; ażeby oni obaczyli 
zdradę fzatana, a nieodwłócznie to czynili , 
cokolwiek należy do ubefpieczenia y upewnie. 
Ша ich źbawienia ! 


а 
Część IL 

Z €bym iednak bardziey przekonał ku pos 

żytkowi zbawiennemu, ludzi za zdradą 
fzatana na przyfzłe czafy przygotowanie na 
śmierć odkładaiących, pozwolę:im, że nie tak 
nagle śmierć na nich przyidzie, aby im cokol, 
wiek 
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wiek czafu zofławić nie miała; у iuż tą nieia- 
kiego czafu obietnicą pociefzeni pląfać będą? 
Ale nędznicy próżno tryumfuiecie; mówcie Z 
Salomonem do radości walzey: (Fecle:2:v.2.) 
co fig darmo zwodzifz? Choćbyście mieli iaki 
czas przed śmiercią, ten czas іе bardzo krótki 
y niedofłateczny na przygotowanie Йе do 
śmierci: tempus breve ef. Mamy to doświad- 
czenie, że Śmiertelna choroba na pierwlzych 
{wych początkach mało fię różni od owych 
innych chorób, które бе nam tak częfło w ży- 
ciu trzfiaią: dla tego przez kilka dni choroby 
śmiertelney nikomu podeyrzenie о śmierci nie 
przyidzie, a za tym ani pomyśli gotować fię na 
śmierć; potym fię dopiero niebefpieczeńfiwo 
pokaże: aże nie będzie zrazu tak oczywifłe, 
ażeby nie miało iakiey nadziei zofławić, nay- 
więklze ftaranie chorego bywa ratować zdro- 
wia fwego, у ten czas ieft lekarzów ; wfzyfcy 
domownicy około chorego chodzą, wfzyfcy 
z wielką pilnością patrzą, . żeby to wfzyfłko 
wykonali, co lekarz naznaczył. Uważcież nay- 
п moi: czy ten chory nie ma czego 2 fobą 
czynić, biorąc tak wiele lekarftw, у będąc w 
ręku tych, co nad nim wołaią, aby tego zażył, 
aby бе wanną, plaftrami, fmaro waniem, krwią, | 
niewiedzieć czym ratował? Nakoniec gdy 
jekarftwa nic nie pomagaią, dopiero powiedzą, 
że Пе iuż potrzeba na śmierć gotować; co бе 
pofpolicie trafia dzień przed fkonaniem, а ста- 
em 
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fem y а. kiedy iuż ów chory rozum ро- 
ступа tracić у mowę. W. ták króciuchnym 
czafie trzeba teflament pifać, dziedzica nazna 
czyć, opifać pogrzeb у mieyfce fobie ol 
uwiadomić należycie o fprawach całego 
mu; czeladzi nie zapomnieć, co Пе komu 
no, naznaczyć,.y zkądby бе oddać mogło, 
patrzyć; żeby nikogo nie było, coby ai 
kontent, żeby potym do prawą y fądów jie 
chodzono, albo żeby dzieci niefłafznie nie fzar- 
pano, czego pod fumnieniem każdyby miał 
doyrzeć, "To żeby uczynić, ehoćby przy zu- 


pełnym zdrowiu, trzeba doi kilkanaście przy- 
naymniey odłożyć bez wfzelkiey przefzkody 
y innych fpraw roztargnienia. Jakoż na to 


тора kilka godzin wyftarczyć, zwłafzcza tey 
olobie, która iuż umiera? 

Daymyż, że Коши trzeba dla fłufznych przy- 
czyn fpowiedź uczynić z całego życia; ta fpo- 
wiedź potrzebuie, żeby wfzyftkie przefzłe ca- 
łego życia fpowiedzi wziąć na uwagę, wlzyft- 
kie całego życia dziele przypomnieć, у со Пе 
kiedy dobrego opuściło; obeyrzeć fię na оЬо- 
wiązki tego Папи, w którym Пе na świecie 
żyło; wziąć obiaśnienie w tak wielu wątplie 
wościach, o które Пе mało dbało; powtórzyć 
tyfiąc rzeczy, których Пе na przefzłych fpowie- 
dziach niedokładnie bez liczby, bez okoliczno. 
ści różniących grztch od grzechu fpowiadało s 
ba podobno cale-nie fpowiadało. Dofycże 

L!2 
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ma być na to umieraiącemu człowiekowi, kil- 
ka godzin? ba choćby dzień ieden y drugi? 
Widziemy to nie raz, że gdy iaką ofobę BoG 
raczy tknąć w ferce, aby mu fię, iak należy, 2 
grzechów fwoich ufprawiedliwiła , bierze na 
to pięć albo dziefięć dni, przy zupełnym rozu- 
mie y dofkonałym zdrowiu; a przecię po tak 
wielkim ftaraniu; aby wfzyliko na fpowiedzi 
powiedziała, wiele potym rzęczy wfpomina, 
z których potrzeba było dać fię winną. A ieżeli 
na (powiedzi nakażą nagrodę nie tylko krzywd 
poczynionych, ale y wziętego honoru? ieżeli 
rozkażą przeprofzenie rozgniewanych , wy- 
rzucenie okazyi grzechowych , uprzątnienie 
wzgorlzenia? czy to ieft podobna w iednym 
dniu to wfzyfiko należycie fprawić? Nie миро» 
minam przyjęcia Nayświętfzego Wiatyku, Ole- 
iu Swiętego, że fię w takiey prędkości bez po- 
Żytku dzieie; уйуй bowiem, że te święte fpra- 
wy, które fię raz tylko w całym życiu dzieią, 
tak fię marnie odprawuią. Nie w/fpominam 
także aktów: Wiary, nadziei, miłości, fkruchy, 
fzcztrego pragnienia dofkofałości Chrześciań- 
fkiey, do którey ielt każdy furowie obowiąza= 
ny, ofobliwie przy śmierci. Co wfzyftko tym 
więcey czafu potrzebuie, że ieft fprawą nad- 
przyrodzoną, у że йе w życiu około tego nie 
ćwiczyło. О iak па to czas krótki przy śmier- 
ci! tempus breve efl. 

Wielka mię więc niecierpliwość bierze prze- 

ciwko 
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ciwko tym, którzy przygotowanie йе na śmierć 
na ofłatnią godzinę odkładaią; ale za iedną 
drogą nie mnieyfza przeciwko tym, którzy о 
chorych fłaranie maiąc, nie prędko do nich Ka- 
plana wzywaią.; iacy (а rodzice względem 
dziatek, żony względem mężów , Panowie 
względem flug, Gofpodarze względem| domo- 
wników ; ko pofpolicie fię trafia, że dopiero 
po Kfiędza pofyłaią, ' gdy iuż оЙа(піе na chore- 
go biią iły. Јака to nierofiropność? Jeżeli to 
Matka czyni względem fyna, 'co za okrucień- 
fwo nad dzitcięciem? Życie mu dała, a nieba 
dać niechce! Jeżeli to czyni żona względem 
męża, co za zdrada miłości? tv:n obyczaiem 
niechce z nim mięfzkać na wieki, bo go пага- 
ża na zgubę wieczną! Jeżeli to czynią Panowie, 
Gofpodarze względem fług? taki (mówi Pa- 
wel z. Tim; 5.0. 8. infideli deterior) nad ро» 
ganina gorfzy, bo nie ma naypotrzebnieyfzego 
fłarania o domowniki fwoie. Zwykli oni tak 
fig wymawiać: baliśmy fię chorego nabawiać 
apprehenfyi. O matko! o żono nierofiropna! 
bałaś fię nabawić apprehenfyi twoiego męża, 
twoieśo chorego; a gdy go nabawifz piekła? 
Ата Xiądz rofiropny nie umiałby бе z nim o- 
beyść, żeby go pierwey ufpofobił do zgadza- 
nia йе z wolą Pana Boca ? a tak dlasnagłości 
у krótkości czafu nie wie, со mu radzić. 
Zwykli бе iefzcze wymawiać у tym: nie fpo- 
dziewaliśimy fię, żeby tak prętko miało, być źle. 
Ł13 Ależ 
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Ależ bo fię fpodziewać trzeba było, bo iefłeście 
Chrześcianie, wiecie, co Chryfłus mówi: (Lur. 
12. V. 40.). godziny, którey је mie domniemacie , 
Syn człowieczy przyidzie, y rachunek uczyni. 
Lekarzom pod klątwą Kościół S. przykazuie, 
aby koło niebefpiecznie chorych fłarania nie 
przyjmowali, póki 16 oni pierwey Bocu nie 
ufprawiedliwią, y tego nie uczynią, co należy 
na Chrześcian, z tego świata zchodzących. Nie 
mnieyfzy iefł obowiązek, owfzem więklzy іе 
obowiązek, acz wyraźney klątwy nie małz, 
więkfzy mówię ief obowiązek tych wfzył. 
kich, którzy o chorych (агапіе maią, aby oni 
wcześnie na dyfpozycyą Kapłana fprowadzili, 
jeżeli bowiem tego nie uczynią, w ciafność 
czafu y niebefpieczeńłiwo zbawienia dufzę 
chorego wdaią: tempus breve ef. 

Wiem ia wiem, coby mi na to tak ci, któ- 
rzy na olłatnie czafy przygotowanie йе na 
śmierć odkładaią, iako ci, którzy maiąc o cho- 
rych fłaranie, nie prętko do nich Kapłanów 
Chryllalowych wzywaią , wiem ia wiem, 
coby mi oni na to odpowiedzieć mogli. Mo+ 
gliby mówić: czEMUŻ tak po fzkrupulacku wie- 
[е czafu wyciągafz po nas Kaznodzieio ku przy- 
gotowaniu бе na śmierć? aza niel wiefz, że ie- 
den ofłatni moment może człowieka zbawić? 
bo w jednym ofłatnim momencie może czło- 
wiek żałować za grzechy, у ufprawłedliwić Пе 
Bocu fwoiemu; wfzakże tey pomyślności doś 
świad- 


"li, у poginęli. 
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twiadczył na fobie Łotr dobry Dyfmas Swięty? 
Otoż fubtelna zdrada -fzatana ! którą wielu lu- 
dzi nędznie fię uwodzi, y mizernie ginie. Je- 
dnego Łotra dobrego pokazuie, który żle żył, 
a w ofłatnim motmencie zbawienia dofzedł: a 
nie patrzą na milliony ludzi, ktorzy na godzinę 
śmierci przygotowanie Йе do śmierci odkłada- 
Nie przeczę ia temu, że ieden 
moment oflatni doftateczny ieft do zbawienia; 
ale to бе dzieie za ofobliwfzą łafką Ducha prze- 
nayświętfzego, którą to łafkę Вос niektórym 
tylko daie ludziom dla przepaściftych fądów 
[woich; pofpolicie iednak, którzy у pokutę у 
przygotowanie fię na śmierć na czafy ofłatnie 
odkładaią, mizernie giną. Jak mówi Augufłyn: 
gdy wołaią nas do tego, który: pokutę na 
śmiertelny czas odkładał, idziemy do niego, ale 
zbawienia mu nie obiecuiemy; nie mówię: że 
będzie potępiony, ale nie mówię też, że będzie 
zbawiony. Y Bernard powiada: pokuta opo- 
żniona rzadko prawdziwa. Y Grzegórz: zo- 
fal 2 kruczym głofem na dworze, to iefl: któ. 
ry mówił: cras, cras, iutro iutro; a nie miał 
wcześnie ięczenia gołębiczego. Ah! ah! co za 
ślepota! Cały czas życia fwoiego dają Chrzes 
ścianie próżnym zabawom, a chcą interes nay- 
więkfzy iednym momentem odprawić! Aby fię 
dobrze mieli dozgonnie, lata na to łożą; a Że- 
by бе mieli dobrze wiecznie, powiadaią: do- 
{ус na to moment! Któż па ten nierozum przy- 
Ll4 ZWO- 
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zwoli? Każdy rozumny powie: żempus brev- 
ef Na tak wielką fprawę czas krótki, niedo- 


ftateczny. 
Część III. 


Ecz wierzciefz mi naymilfi Chrześcianie 

^ moi, acz ten obyczay Chrześcian zdradą 
fzatana omamionych ieft bardzo naganny; nie 
takbym, furowie na nich naftępował, choćby 
oni naywiękfży interes zbawienia na czas kró- 
tki, na ieden ofłatni moment odkładali, gdyby 
ten czas króciuchny, ten moment ofłatni był 
dobry; ależ bo ieft arcy zły, niefpofobny, nie- 
zgodny do przygotowania fię na śmierć: capi- 
untur homines in tempore mało. (Eccle: 9.0.10.) 
Profzę, niech fądzi, naymnieyfze rzeczy uzna- 
nie maiący: czyli też dobry, czyli zgodny iefł 
czas ten do gotowania Пе na śmierć, kiedy nie 
mafz ani fiły używania, ani pamięci, ani rozu- 
mu; kiedy wielkie ciała boleści wfzyfkie natę- 
żenie dulzy do fiebie ciągną: iak mówi Augu- 
йуп: Illuc rapitur intentio, ubi efl vis doloris. 
Człowiek w tey okoliczności jeft bardzo podo- 
bny do oblężonego miafta, do którego zewfząd 
nieprzyiaciel fzturmuie; w ten czas йе ani fą- 
dy odprawować mogą, ani fię do wykonania 
wyroki przywodzą, ani w fzkołach uczą, ani 
kramy (otwarte, ani rzemieślnicy na fwoich 
war(ztatach Пейға. Co żywo każdy chcąc fię 
bronić, у nie dopufźczać tego, aby. nieprzyia- 

ciel 
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ciel murów nie obalił, albo drabinami przez 
wały nie przefzedł, każdy Пе tain kwapi, gdzie 
ieft niebefpieczeńftwo, y gdzie na trwogę biią. 
Toż Пе z człowiekiem dzieie boleściatmi śmier- 
ci zewlząd oblężonym, bo pod tym podobień- 
fiwem Pflmifta go udaie. O niczym on nie 
myśli, tylko o fwoiey chorobie; taim fig ufła- 
wicznie dufza iego obraca, gdzie naybardziey 
boli ciało, wfzyltkich fił dobywa, żeby śmierć 
odpędzić , która już iedną nogą przyfłąpiła. 
Choćby w ten czas nayrofiropnieylzy Kapłan 
chciał przygotować umieraiącego do fzczęśli- 
wego zgonii, boleść y trofkliwość o zdrowie 
tak go nieprzytomnytn fobie czyni, że chać 
ака fpra'wę działa , tedy із po ludzku nie dzia- 
ła. Może Пе on fpowiadać, ale nie będzie po- 
wiadał tych grzechów, które popełnił; lecz te 
tylko; które zwykł popełniać. Mowa iego z 
fercem y' rozumem nie będzie бе zgadzała, 
lecz z tym, co ufłyfzy od fpowiednika. Co fpo- 
wiednik mówi, to у or mówi, a nie wie fam, 
co mówi; a kiedyby бе miał naywięcey na 
{егеп (woim krulzyć, tedy on zafypia, y profi 
albo очей albo fkinieniem, albo pokazaniem 
uprzykrzenia, aby go poniechano, aby mu da- 
no fpoczynek. 

Trafia бе częfiokroć, że gorączka wfzelką 
uwagę wewnętrzną odeymuie, a tylko fłowny 
pozór zoftawi. Mamy z doświadczenia, iż by- 
li tacy, którzy бе w chorobie fpowiadali, inne 
Sakra. 
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ramenta brali; a gdy ozdrowieli, fpytani: 
sli czego nie maig dodać 0 czynioney w 
chorobie fpowiedzi? odpowiedzieli: nie pamię- 
tamy, żebyśmy бе fpowiadać mieli w choro- 
bie. Spytani daley: pamiętaciefz, iakoście Nay- 
świętfzy Sakrament przyimowali? iako wam 
Oley 5. dawano? odpowiedzieli у ‘па to: nie 
pamiętamy. Patrzciefz naymilfi moi, iaką to 
obłudę czyni gorączka! Z tym wfzyfłkim że tey 
obłudy poznać nie łatno BO Ana na fzczęście 
trzeba dawać зони Rzecze “kto: cho- 
ciafz ofłatni czas tak іе zły do przygotowa- 
nia йе na śinierć, піс mi оп fzkodzić nie bę- 
dzie, ieżeli mię zafłanie bez grzechu śmiertel. 
nego. Pozwalam ia na to, że nie gorfzego być 
nie może, iak fumnienie grzechami cięfzkiemi 
zawikłane zachowywać na czały ofłatnie, bo 
takiemu fumnieniu albo bardzo ruah, albo 
nie A prawie na śmierć dobrą ufprawie- 
dliwić бе. Z tym wfzyfłkim у to nie icht do- 
brze, kiedy fię fprawiedliwy człowiek wcze. 
śnie nie gotuie na śmierć. Bo daymy to, że on 
nie potrzebuie fpowiedzi, ale trzeba mu wiele 
innych rozporządzenia uczynić, do których ieft 
о Miałby uważać, co inówi Paweł: 
że mię ni oco fumnienie moie nie prz 
cza, ale nie przeto ieftem ufprawiedliwiony. 
Miałby uważać, co fądzi Auguftyn: choćby kto 
był nayniewinnieyfzy, nie życzy bym mu bez 
pokuty zchodzić. Dopiero йе przy śmierci po- 
każą 


KAZANIE IF 555 
każą grzechy; teraz Пе nam chowaią, gdy 
бе gotujemy na fpowiedź, bo wiedzą, że ich 
(zukamy па zabicie; ale przy śmierci śmiało 
fię nam pokazować będą, bo w ten czas one 
йе zprzyfięgną z czartem na zabicie nafze; jak 
uważa 8. Chryzolog. Czyli tedy kto grzefznik, 
czyli kto fprawiedliwy, ma йе gotować pilnie 
y wcześnie na śmierć, aby nie był zdradą [za- 
гайка zawikłany, fpufzczaiąc Пе na czas ý nie 
pewny, y krótki, y zły. 

Przeto їшї mówię fłowami Salomona: (Ec- 
clet 9 v.10.) quodcuną; facere potefi manus tua, 
infłanter operare; cokolwiek czynić może rę- 
ka twoia, ufławicznie czyń. Jeżeli йе kiedy 
na śmierć gotować mamy, gotuyimyż teraz, bo 
teraz ięft czas nafz włafny, teraz czas zbawien- 
ny, teraz czas BoGu przyiemny, teraz czas, któ- 
rego dufzę, niebo, Boca pozytkać możemy. 
Przyfzły czas niepewny: niepewny zprzyczyny 
flabości nafzey, która dąży iak kamień do ziemi; 
nie pewny z grzechów od nas popełnionych 
które śmierć wczefną pofpolicie fprowadzaią 
Przyfzły czas jeff krótki, bo nie wyfłarcza па 
czynienie tego, do czego Chrześcianin zcho- 
dzący z tego świata ieft obowiązany. Przylzły 
czas іе zły, bo w człowieku rozum, pamięć, 
zmyfły pfuiąc, niefpofobnym go czyni do dzić- 
ła zbawiennego. Czas tylko teraznieyfzy ieft 
czafem nafzym, ieft czafem, pewnym, ieft cza- 
fem dofłateczny:m, iefł czafem dobrym. Obie- 

' гаў- 


$56 Adwent VI 
raymyż raczey pewny czas а niżeli niepewny, 
raczey dolłateczny a niżeli nie wyfłarczaiący, 
raczey dobry a niżeli zły. Radzi nam Chry- 
ftus, radzi: nam у czart; radzi Chryfłus fzcza- 
rze, radzi czart zdradliwyie. © Chryftus radzi: 
eflote parati, bądźcie gotowemi zawfze; czart 
radzi: daycie teraz pokóy, dopiero бе potym, 
dopiero przed śmiercią gotówać na śmierć bę- 
dziecie. . Chryfłus mówi: nie wdawaycie w 
niepewność dufzy wafzey ; czart mówi: fpuść- 
cie Пе na przyfzłe czaty, któtych podobno 
mieć nie będziecie. Chryfłus mówi: póki ma. 
cie czas dofłateczny, czyńcie około zbawienia; 
czart mówi: dofyć będzie godzina ofłatnia na 
to. Chryfius mówi: póki iefłeście zdrowemi, 
przy rozumie у zmyfłach; czart mówi: myślić 
będziecie o zbawieniu, gdy fię wam rozum 
pomięfza, y zmyfły анз, Kógoż fłuchać ma- 
my, Chryflafa czyli czarta ? Odezyi iy fię ka- 
żdy fłowami Ewangelii: tu quis es? kto ty ie- 
ftes czarcie? Wiem, wiem, żeś jeft zdradcą da- 
wnym; wiem, że iefłeś nieprzyiacielem Pana 
mego; wiem że iefieś łotrem na dufzę moig; 
zgiń przepadniy, fłuchać cię nie będę. . Мат, 
mam Nauczyciela moiego, Pama moiego, Od- 
kupiciela moiego, rofkof zy moie, JEZUSA, mo- 
iego ; który każe wcześnie gotować йе na 
śmierć; iego więc fuchać będę, у nie wątpię, 
że mi dopomoże do tego dzieła, do którego 
mię wzywa. А ieżeli tego iefleście umyfłu 
aby- 


abyś 
nic ї 
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abyście rozkazu Chryftufowego naśladowali ; 
nic mi nie zofłaie, tylko abym wain pokazał 
fposób. fkuteczny, praktyczny, niezawiedziony 
przygotowania fię do śmierci dobrey, co dali 
Pan BoG, niedzieli przyfzłey uczynię, day Bo- 
ze z-pożytkiem dufz wafzych, Amen. 


KAZANIE 


Na Niedzielę 4. Adwentu. 
О praktycznym przygotowaniu йе na 
Śmierć żawczafiu, 


Parate viam Domini. Luc: 3. 

9а, 
ч . . . 
Godz dzifiay w tym mniemaniu u- 
© 26" pewniony, że między waini. żadnego 

JS z A b К ОИ 

27 mie mafz, któryby o tey dwoiakiey miał 
powątpiewać prawdzie; o pierwfzey': że kø- 
niecznie potrzebne jeft Chrześcianinowi па 
śmierć przygotowanie fig; о drugiey: Że to 
przygotowanie wcześnie trzeba iprawować, 
| ani go na przyfzłe odkładać czafy. Ze przy- 
p. | gotowanie na śmierć koniecźnie ieft potrze- 


ла bne, ukazało Пе to z trzech 'przyczyn: bo 
е, | śmierć dobra ieft interefem naywiękfzym, ieft 
о | interefem bardzo trudnym, iefł interefein pier- 
u | wfzym у oftatnim powtórzenia mieć niemo- 


gącym. 
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gącym. Ze przygotowanie Пе na śmierć ma 
być wcześnie Iprawowane, у tego dały Пе trzy 
przyczyny: bo czas przyfzły, na który fię po- 
ipolicie ludzie odwołują, ieft у niepewny, у 
krótki, y zły da przygotowania fię na śmierć 
dobrą. Upewniony tedy ieftem w tym mnie. 
mapiu moim, że te dwie prawdy о potrzebie 
przygotowania Пела śmierć, у о wczefnym czy- 
nieniu jego, na wyżlzych Kazaniach moich prze- | 
lożone, bez żadney wątpliwości przyimujecie; 
a jeżeli ie przyimuiecie, toć ia rozumiem, że 
mulicie mieć ferdeczne do tego przynaglenie, 
byście Пе na śmierć gotowali. Rozumiem, że 
czuliście w fobie nie taz, natchnienia wzbudza 
iące pragnienia tey zbawieńney gotowości 
owfzein! mocno trzymam , żeście pofianowili 
niezmyślone przedlięwzięcie gotowania йе na 
śmierć dobrą,  Ciefzę Пе bardzo z tego, у || 
niefkończoncy dobroci Pana Boga moiego ty- || 
figczne oddaię dzięki; że to zbawienne dzieło || 
raczył fprawić w fercach wafzych, Wfzakże 
znać mulzę, że ani te wzrufzenia ferca wa- 
lzego, ani mowy moie byłyby pożyteczne, 
gdyby daley pofłąpić nie miały. Pragnąć koń. 
ca zbawiennego, a nie wiedzieć o frzodkach 
fłużących do tego końca, iefł początkowe tylko 
zbawienie; zachęcać, namawiać do zba wiennego 
końca, a frzodków fłużącyzh do 'tego końca 
nie pokazować, іеї nie pełna nauka. Abym ia 
tedy poczęte z łafki Ducha przenayświętizego 
w ler- 


ach 
lko 


ego 
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w. fercach wafzych zbawienie, za pomocą tey- 
żełalki do fkutku y końca przyprowadził, a- 
bym iefzcze Kazań moichku wafzemu poży- 
tkowi dopełnił, przed fię biorę dzifiay pokazać 
wam fposób praktyczny, doświadczony goto- 
wania Пе na śmierć dobrą; zwłafzcza, że mam 
do tego należyty wiłęp, z бх założonych: 


Parate viam Domini. Gotuycie drogę Panu, 
gotuycie drogę, którąby у Pan przylzedł do 
was, y wy przyfzli do Pana. Gotowanie fię 
w drogę troiaki ma wzgląd na rzeczy do dro- 
gi należące: iedni wybieraiący fię w drogę, w 
tę Пе tylko rzeczy opatruią, które (9 potrze- 
bnieyfze, a refztę potrzeb na drogę fpufzczaią, 
których podobno „w drodze ztrudna, albo w 
cale nie będą mogli dofłać, Drudzy wybiera- 
iącfię w drogę, nie tylko potrzebnieyfze rze- 
czy, ale też уте, o których .dofłaniu w drodze 
roztropnie powątpiewaią, biorą z fobą. Inni 
nie tylko wfzyfikie potrzeby, nie fpufzczaiąc 
fię na drogę, opatruig wcześnie, ale też procz 
rzeczy potrzebnieyfzych , biorą y te, któ- 
Teby radzi w drodze mieli, to dla wygody, 
to dla rozrywki; takie ufpofobienie fię w po- 
dróż czyni drogę dobrą, wygodną , wefołą. 
Smierć nafza. Chrześcianie , іей droga, nafza, 
przez którą z tego świata . wychodziemy: na 
tamten. Jeżeli chcemy tę drogę mieć dobrą, 
powinniśmy йе we wfzyfłko opatrzyć; у w 
to, co ief przy śmierci koniecznie potrzebne; 
y w to 
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у wto, со iefł przy śmierci potrzebne а do 
nabycia trudne; y w to, cobyśmy radzi przy 
śmierci mieli,  Jaśniey tę rzecz przekładam. 

Gotuiący йе na śmierć, to wcześnie powi- 
nien czynić, co mu przy śmierci bardzo tru- 
dno, albo nie można będzie czynić, Część I. 
Kazania. 

Gotuiący fię na śmierć, to wcześnie powi- 
nien czynić, co koniecznie mufi przy śmierci 
czynić: Część П. Kazania, 

Gotuiący Пе na śmierć, to wcześnie powi. 
nien czynić, czemu przy śmierci radby był, a- 


by to był uczynił: Część III. Kazania. Ad M. D.G, 
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Wie Їз rzeczy, które jak {з potrzebne go- 
tuiącemu tię na śmierć Chrześcianinowi, tak 

do wykonania przy śmierci bardzo trudne y 
prawie niepodobne. Jedna ieft przygotowa- 
nie dulzy przez fpowiedź, zsołafzcza (iako fię 
wyżey rzekło) generalną, ieżeli ta ieit konie- 
cznie potrzebna. Druga іеї rózporządzenie 
rzeczy y ciała przez teflament, ieżeli ten może 
być y ma być czyniony. Gdy w ofłatniey 
chorobie dadzą паш znać, że iuż w krótce u- 
mierać potrzeba , iak owemu Fzechiafzowi 
Królowi o blifkiey śmierci od Proroka obwie- 
fzczonemu; fłaną w myśli wfzyltkie lata, mie- 
басе, tygodnie, dni, godziny, momenta. Gwal- 
townie 
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townie wdzierać Пе będzie na pamieć, ёо Пе 
kiedy y gdzie zakazanego uczyniło, co fię kie- 
dy у gdzie przykazdnego opuściło, a to fię po- 
każe na rzetelnym iawie, bo w ten czas ztęż 
pieie panuiąca namiętność, a rozum rzeczy ро» 
znawać pocznie tak, iak był poznawać powi- 
nien. Wynurzą бе fkryte zemfły ochrzczo: 
ne fłufzną honoru fwoiego obroną; owe czę- 
fte wzgorfzenia, na które fię żadney uwagi nie 
miało; owa fwoboda w. zmyfłach, w patrza. 
піп, w mowie, co albo iuż grzechem фтіег- 
telnym trąciło, albo do grzechuj wiodło, choć 
fig temu nie wierzyło; owe ukochania lub my: 
ślą famą lub powierzchownym znakiem, co fię 
płafzczykiem przyiaźni, lub bezwinnego affe- 
ktu pokrywało; owe niefzczerośći albo ukrzy= 
wdzenia w kontraktach, handlach, towarzy» 
ftwach, zapłatach nabyciach, w zawiadowaniu 
dóbr cudzych, w używaniu włafnych , zgoła 
we wfzyfikich całego życia urzędach, y fzczegul- 
nych fprawach. Pokażą бе na tymże iawię 
wlzyfikie fzkrupuły y wątpliwości przefzłe, у 
każą fię poznawać koniecznie, których fię przed 
tym nie przypufzczało do uwagi, w których 
fię przedtym niechciało brać obiaśnienia, dla 
których fię przedtym na Kazania nie chodziło, 
daiąc przyczynę : ten Kaznodzieia ociąża ` fu- 
mnienie, y niepotrzebne czyni fzkrupały, Do- 
pieroż iak fig pokażą fpowiedzi ladaiakie z za. 
M m taic- 
X. Balfama Przygod: Tom VI. 
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taieniem grzechu, ze zwyczaiu bez żalu, przed- 
fięwzięcia poprawy czynione. Takie obrazy 
żywo w imaginatywie odmalowane, w lu- 
dziach nagłe a niefpodziewanie umieraiących 
pofpolicie rofpacz, а w ludziach przez zwy- 
cząyną chorobę umiersiących wielkie fprawu- 
ią zamięfzanie. Każdy bowiem z nich w tem 
czas widzi, iż koniecznie mu potrzebna fpa- 
wiedź generalna, a z drugiey ftrony widzi, że 
do czynienia takowey fpowiedzi, у fpofobno= 
ści y.czafu nie mafz; iak йе to w przefzłym 
Kazaniu przełożyło. Nie mafz czafu do na. 
prawy takowych ruin, nie malz czafu do ugo- 
jenja tak głębokich ran, nie mafz czafu до: ras 
dy w takowym zamięlzaniu у gwałcie. 
Przeto naypierwey Chrześcianin, ieżeli Пе 
chce gotować na śmierć, iako powinien, mial- 
by tak roztrząfnąć, y przez fpowiedź świętą 
uiprawiedliwić fumnienie, gdy 2уіе zdrów, ro» 
ташты y zmyfłów dobrze używa, żeby mu przy 
śmierci żadnego niepokoiu у gryzoty © niedo- 
kładną fpowiedź nie czyniło. Tę fprawę aby 
pożytecznie odprawił, miałby kilka dni zna- 
leść dla fiebie czafu, ponieważ całe życie daie 
światu y czartu ; miałby dla fiebie kilka dni 
znaleść czafu, у to w nich czynić, coby czy- 
nił, gdyby dzifiay -Aniol od Boca pofłany 0b- 
wieścił go, Że Za tydzień «na wyniść z tega 
świata,| y fprawić бе przed Sędzią BoGiem Z 
ealego życia fwoiego. А iako od Anioła wziąy 
wizy 
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wizy tę nowinę, oddaliwlzy od fiebie na te 
kilka dni wfzelkie próżne zabawy, wziąłby fię 
całą ufilnością do fumnienqey fprawy, pofła- 
wiwfzy przed oczyma fwoiemi a bardziey 
przed fercem Jezusa ukrzyżowanego, podzię- 
kowałby mu za łafkę, że go nie potępił za grze- 
chy popełnione, ale dał mu czas do gotowania 
16 na śmierć błogofławioną ; profłby go a 
drugą łafkę, którą obiaśniony, mógłby poznać 
nieprawości całego życia fwoiego ; przywo- 
dziłby fobie na pamięć wlzyfikie. grzechy w 
całym wieku fwoim ,- a zwłafzcza w młodo. 
ści, w któreyto naywięcey niewaźnych-bywa 
ipowiedzi, to dla niewiadomości potrzeb ifto- 
tnych Sakramentowi, to dla niedbalfiwa ich czy- 
nienia, fo dla małey rzeczy wiecznych uwagi, 
to dla nieroftropnego wfłydu у boiaźni; prze- 
bieźałby myślą pilną wfzyfłkie przykazania Bo- 
fkie y Kościelne, fiedm grzechów głównych, 
nad każdym йе bez pochiebfłwa zafłanawiaiąc, 
a z uwagi ich, na myśli, ffowa, uczynki, apu- 
fzczczenia {wole oglądaiąc Пе; tak у tu mu czy- 
nić przynależałoby., 

Rozważałby on iefzcze wfzyftkie Chrze. 
ścianiną obowiązki tak powlzechnie wzięte, 
iako też fzczegulnie względem fłanu fwego, 
naprzykład uważałby obowiązki, fłanu fyno. 
wfkiego względem Rodziców, fłanu Rodzi. 
cielfkiego względem dzieci, {апп Gofpodar. 
fkiego, względem domowników, ftanu Ра. 
Mmg na 


564. Adwent VI. 

na względem fług, fłanu braterfkiego wzglę- 
dem wizyfłkich wiernych tak przyiacioł iako 
nieprzyiacioł, fąfiadów , ubogich krewnych. 
Roztrząfałby nawet fprawiedliwości , cnoty 
fwoie, z iakiey pobudki były czynione, iak by- 
ły czynione, na iaki koniec były czynione; y 
żeby go w tey imnogości nie chybiała pamięć, 
wziąłby pióra, wiernieby wfzyftko fpifował, 
liczbę, okoliczności, nie tylko różniące grzech 
od grzechu, ale też w iedney linii grzechowcy 
grzech uciążaiące, bez wymówki, ogródki, ia- 
śnie до zupełnego wyrozumienia Kapłanowi 
wyrażał; mówiłby fobie: ta fprawa nie ieft na 
kilka dni, ale na całą wieczność; po tey fprawie 


póydę przed Sędziego BoGA, abym йе z niey || 


famey fprawił; а ieżeli Пе fam Źle ofądzę, na 
Sądzie Pana Вобл przegram. Nie przeftawał. 


by na tym roztrząśnieniu takowy człowiek, | 
któryby. z obwiefzczenia Anielfkiego miał za | 
tydzień umierać, ale pofzedłby iefzcze do niee | 


których zawiłości fumniennych, które ofobli- 
wie roztrząfać trzeba, przeto iż więcey niż fa- 
mego obiawienia na fpowiedzi potrzebuią. Te 
zaś Їз dobra cudze, fława, honor cudzy, zba- 
wienie bliźniego, zbawięnie włafne. Poznałby, 
że iet winnym cudzey rzeczy, która Пе do nie- 


go przez zdzierftwo, kradzież, lub innym nie- | 


fprawiedliwym fpofobem doftała ? апоу у 

nieodwłocznie ią oddać; poznałby, że ief wi- 

nien cudzey flawy y honoru? pofłanowiłby 
, піеой- 
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nieodwłocznie zepfutą fławę у honor nagro- 
dzić y oddawać; poznałby, że ieft winien cu- 
dzego zbawienia, które przez dane zgorfzenić 
fkaził? pofłanowiłby nieodwłocznie dać, przy- 
kład cnoty wzgorfzonemu; a gdyby do przy= 
kładu nie było czafu, tedyby wzgor(zonego О 
poprawę napominał, potępiaiąc przefzłą fwoię 
fprawę. Poznałby, że іей w niefnafkach z 
bliźnim fwoim 2 pofłanowiłby bez odwłoki 
poiednać Пе z nim. Poznałby, że ieft w grze- 
chowych okazyach ? bez odwłoki iedne оКа- 
zye odrzuciłby od fiebie, a drugich wyprzy- 
fiągłby Пе na zawfze. ‘Te bowiem wfzyfłkie 
obowiązki Chrześcianie moi, tak {а ifiotne, że 
fię od nich żadną miarą wykręcić nie można. 


Darmo o tym у myślić, żeby kiedy niebo o- 


tworzone było temu Chrześcianinowi, który 
ich wypełnić niechce. Więc naypilniey w nich 
fumnienie trzeba ufpokoić, bo one naywiękfzą 
trwogę czynią przy śmierci. Wfzakże gdy Пе 
kto około takowych zawiłości fumniennych 
rozfądzać poczyna, życzyłbym mu, aby fię mą- 
drego człowieka poradził, y zrozumiał od nie- 
go, co w takich okolicznościach prawo Bofkie 
wyciąga, у iak Пе ma Пас zadofyć obowiązko- 
wi iego. Powiedziałem: aby fię mądrego 
człowieka poradził; bo człowiek niedouczony 
może tak pomięfzać, y takiemi węzłami fu- 
mnienie pościfkać, że tak świętey а naypotrze« 
bnieyfzey fprawy wfzyftek pożytek ftraci. 

M m3 Spra- 
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Sprawiwlzy to wlzyfiko, cofię (усте roztrzą- mi 
śnienia fumnienia, człowiek maiący umierać za 


tydzień z obiawienia Anielfkiego, nimby po- y 

czął fpowiedź czynić, wfzelkiey ufilności przy. je 

| łożyłby do tego, aby w fobie żal nadprzyro- 5 
dzony potrzebny do Sakramentu wzbudził, піс ў 

bowiem lepfzego у befpiecznieyfzego do Sa- i 

kramentu pokuty być nie może, iak gdy przed x 

| fpowiedzią pokutuiący człowiek żal w fobie MI 

| wzbudza; о cobyście йе mieli Chrześcianie ў 
| moi z pilnością Пага, РаіггаЊу on na mno- p: 
| gość grzechów fwoich, y brzydkość ich nie @ 


| | zimierneby w nim fprawiła obrzydzenie. 
ad Patrzałby na kary wiekuilłe, które zafłużył; na z 
|| niebo, które przez grzech Пгасії, у boiażń zba- 
wienna przeraziłaby ferce iego. Patrzałby na 


1 › - nie 
łafkawość Bofką, że go dotychczas Boa cier- Кы 
pial, mogąc go ро!ерїб ро pierwfzym grzechu, | Ф 
| 
BE 


у że pozwolił mu czafu do 'pokutowania. A 
ta łafkawość wielceby go zawfłydzała za nie-, || 
wdzięczność przeciwko Оуси popełnioną. Pa- | 
trzałby na ofłatni fwóy koniec, którym іей | | 
Вос, a toby go bardzo zatrwożyło, że tak da- 
Jeko zbłądził od celu (woiego, Patrzałby, a nay- 
pierwey у naybardzityby patrzał па iftotną к 
dobroć Pana ВобА, fzacunek iego, godność 
wfzęlakiey miłości; у tą dobrocią, fzacunkiem, Р 


1 > POSAY flar 

godnością pobudzony, fmuciłby йе, że niefkoń- fi 

5 Д Д Gl 
czonym dobrem pogardzał, fzacunek równego ai 

k е; DE › A 1 

c mi cy lekce ważył, godność 

і fzacunku mieć niemogący lekce ważył, g a 


miło- 
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miłości wfźelkiey wfzelako nienawidził. Łeby 
mu бе zaś ten Żal udał; wzbudzałby go częłto 
przez ieden y drugi dzień, fpodziewaiąc fię, 
że BoG patrząe na ufilność iego , ile z fiebie 
czynięcemu da łafkę prawdziwego żalu. Wzy- 
wałby on iefzcze częlto Ducha przenayświęt- 
fzego, uciekalby йе do Nayświętfzey MARYE 
Panny, wołałby na Anioła Stróża, dawałby na 
Mfze Swięte, fuchałby faim nabożnie Mfzy 5., 
aby fobie uprofił u Boca łafkawego dofłate- 
czną y fkuteczną żalu do fpowiedzi świętey po- 
trzebnego łafkę. 

Tak należycie roztrząśnieniem fuimnienia 
у żalem ferdecznym ufpofobiony , pofzedlby 
na fpowiedź oftatnią, wfzyfiko rzetelnie, wier- 
nie, co do liczby, со do okoliczności wyznałby, 
naymnieyfzey rzeczy nie taiąc, czymby Stwór- 
се wfzego: fiworzenia obraził. Zalałby бе lza- 
mi, pofłanowił przyobiecałby wiernym przed- 
figwzigciem, że iuż nigdy snigdy Pana fwoiego; 
Boga fwoiego Оуса fwoiego nie obrazi żadnym 
acz pofwzednim dobrowolnym grzechem, aczby 


гмаёгус latfło у daley. Wfzakżenaymilfńi Chrze- = 


ścianie moi, wfzakżeby tak człowiek: maiący 
od Anioła pofłanego wiadomość o przyfzłey 
za fiedm lub оа dni smierci fwoiey, takby fig 
ftarał oczyfzczać dufzę fwoię у fumnienie? mu- 
ficie przyznać: zapewneby tak fobie poftąpił, 
anie inaczey.. А ieżeliby: to czynił człowiek 
maiący umierać z obiawienia Anielfkiego ze 
Мт 4 ty- 
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tydzień, toż famo y wy nieodwłócznie czyń- 
cie, którzy nie wiecie, ieżeli nie prędzey na ląd 
Pana Boca fprawiedliwy wezwanemi. będzie- 
cie. „Weźcie fobie iaki czas, abyście w fu- 
mnienia wafze weytzeli, boście tyle czafu na 
próżności ftracili, ` Wezwiycie pomocy męki 
Chryfłufowey , bo od niey zbawienie wałze 
zawifło ; proście o światło Ducha przenay- 
świętfzego do poznania grzechów wałzych, bo 
bez tego światła rozumowi iedno ieft, (iak mó- 
wi Chryzofłom) co okrętowi bez wiatru, Roz. 
trząśniycie fumnienie uważając, iężeli czym бе 
nie wykroczyło przeciwko przykazaniom Bo- 
fkim, Kościelnym, fzczegulnym obowiązkom 
Папи fwego; ieżeli йе iakin z fiedmiu grze- 
chów głównych dulzy włalney nie fkaziło; 
wdaycie Пе zbawienną ciekawością w zawiło- 
ści fumnienne, w wątpliwości ; a ieżeli co 
znaydziecie, coby was trofkało na fumnieniu, 
nanotuycie do porady rofiropnego fpowiedni- 
ka, według rozkazu iego wlzyfiko czynić go- 
towi. Спо(от nawet nie folguycie, roztrzą. 
śniycie ich pobudki у końce, a tak zważywłzy 
iprawę fumnienną przez dzień ieden у drugi, 
ćwiczcie Пе w aktach żalu, wzywaycie Du- 
cha przenayświętfzego, MARvr Matki, Anioła 
Stróża; inne nabożeńfł wa też odprawuycie, a- 
byście fobie u BoGa uprofili Akt prawdziwe- 
go żalu, nie tylko do nafłępuiącey fpowiedzi, 
ale też па godzinę śmierci, · Potym idzcie do 
fpowie- 
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fpowiedzi; wfzyftko złe, co możecie zagarnąć 
pamięcią światłem Ducha przenayświętfzego 
wfpartą, powiadaycie z taką fzczerością , z taką 
dokładnością, z taką pilnością, żeby fię nic nie 
zofłało, coby was w godzinę śmierci o rofpacz 
przyprawiać mogło. Y uczyńić to trzeba nie 
odwłocznie; bo z tak wielką y naypotrze- 
bnieyfzą {prawa chować fię na godzinę śinierci 
ieft rzecz niebefpieczna; czas bowiem śmierci 
walzey іеї niepewny. A choćbyście wzięli o 
nim pewność przez chorobę, ten iednak iefł 
na taką fprawę krótki, y do wykonania iey nie 
fpofobny, 

Ani mi mówcie: choćbyśmy tak co do fu- 
mnienia ufpofobili fię na godzinę śmierci, ie- 
żeli długo żyć będziemy, wiemy kre%Kość, u- 
łomność nafzę, znowu fię wróciemy do grze- 
chów; у cóż nam po takim ufpofobieniu? 
Wierżcie mi uaymilf moi, w takiey mowie 
iefł zdrada fzatańfka. Ја na to tak wam odpo- 
wiadamt choćby бе *wam trafiło (czego Boże 
uchoway ) znowu do grzechów wrócić, ieft 
to iednak pewńa, że йе ії? przefzłe grzechy, 
przez *pokutę zgładzone więcey nigdy nie 
wrócą, у tak będziecie mieli wolną głowę od 
wfzyfikich długów, któreście przez lat dwa- 
dzieścia; trzydzieści, pięćdziefigt у więcey Za- 
ciągnęli, А małeż to іе fzczęście, nie trofkać 
йе о długi tylu lat, zwłafzcza lat nayzawilfzych, 
naynieuważnieyfzych? Co fię zaś tycze почва 
tipas 
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upadku, fnadno бе z niego podnieść, y wrdcić 
fię do pokoiu fumniennego; wfzakże y w nim 
nie potrzeba zafypiać, aby śmierć nie przyfpie= 
fzyła y na wieczne potępienie, nie wzięła Du. 
Jzy. Во na cóżby бе przydało tylu nieprzya 
iacioł zwyciężyć, aod iednego ofłatniego па 
wieki ginąć? Czyńmyż tedy naymilfi moi nie- 
odłocznie ufprawiedliwienie dufzy nafzey, a- 
byśmy w ciafności nie upadli; bo przy ślnier= 
ci, bardzo krótki czas, rozporządzać dufzę. 

Wfzakże równie trudra iefł rzecz prży 
śmierci rozporządzać ciało, у (о! wfzyfłko, co 
kniemu należy. Przeto też Chrześcianin miałby 
wcześnie rozporządzić fortunę, którą go dow 
broć Pana Boca darować raczyłą. Zdanie y 
rada wielkiego Auguftyna:. (Lib de cura ami- 
me) Fac teflamentum имин „ dum famus es, 
dum fapiens es, dum tuus es. Czyń teftament, 
gdy zdrow iefłeś , gdy rozumny żefieś, gdy 
субу. iefłeś, О ак wiele przyczyn iefł, które 
pobudzaią Chrześcienina, aby fzedł za radą te= 
go S. Оуса! Jeżeli na niego śmierć znagła na- 
padnie, у zabierze go; przeczyć temu'nie mo. 
że, że mufi пе Bocu na fądzie iego fprawić za 
te ргосеЙу prawne, kłótnie, naiazdy,. bitwy, 
które fłaczać będą: między fobą ci, którzy бе 
do fukceffyi gotuią; a do tego złego, uczynio- 
ny należycie przelzkodziłby tefłament. Jeżeli 
iefzcze Chrześcianin- do śmierci teflament od- 
kładać będzie; fam nie będzie wiedział, co о 
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dobrach fwoich będzie pifal. Jedni zechcą po- 
chlebftwem co wytargować; inni aż do uprzy- 
krzenia -prawa fwoie przekładać będą; ieden 
będzie przelfzkadzał, aby żadney wzinianki o 
tefłamencie nie było ; drugi па tym fłać bę- 
dzie, aby rozporządzenie fortuny uczynione 
było, ale według woli у fentazyi iego. Oto 
mówi Auguflyn: Chrześcianinie chory, po- 
chlebftwem, pogróżkami у fztukami uwikłaią 
cię, y poprowadzą ,dokądbyś iść nie chciał, 
duceris, quo fon vis, _ Znayduią бе ku Rodzi- 
com tak niezbożni fynowie, że drzwi , zamy- 
kaią, gdy fpowiednik przychodzi, boiąc fię, 
Żeby im о tefłamencie nie wfpomniał, y wo- 
lą, żeby Qyciec umarł bez fpowiedzi , niż żeby 
oni cząftki dziedzićtwa pofłradali , © którey 
rozumieią, że Пе może ubogim alboli Kościo- 
łowi dofłać. 

Wfzakże kiedy їп? Chrześcianina lekarze 
odfiąpią, powiedziawizy, iż umrzeć koniecznie 
potrzeba ; wielkie zbudowanie około Йоіа- 
cym, wielka pociecha domowym będzie, gdy 
па tę nowinę chory rzecze: iużem o wizyfł- 

*kich-dobrach rozporządził , iuż niechcę o ni- 
czym doczelfmym „ ani mówić, ani myślić, ani 
fiyfzeć; ieft teflament w fzkatule, czytać, go 
będziecie potym; a te sz mi fprzyzwiycie Ka- 
płana, niech mówi zemną © wiecanych rze- 
czach. Czytaycie ni Pialmy pokutne, mówcie 
Akty Wiary, nadziei, miłości, pragnienia, wi- 

dzenia 
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dzenia Pana Boga. О iak taki człowiek fzezęs 
śliwy! О iak wielkie z takiego ройерКи zbu- 
dowanie! Ta trocha czafu, która iefzcze zo- 
Паје, ief tak wielkiey ceny, że naymnieyfzą 
odrobinę iey firacić próżno, zdaie е być nie 
ofzacowaną fzkodą,  Wymówić trudno, iak 
wiele mak czyfcowych umnieyfzyć fobie mo- 
żna, iak wiele chwały w niebie przyczynić, ie- 
żeli człowiek w te oflatnie godziny bez wfzel- 
kiego roztargnienia tak doczefnych rzeczy ia- 
ko y fumnienia zofławać będzie. Mogę mó- 
wić, że w całym życiu człowieka ten ieft czas 
naypomyślniey(zy Źniwa iego, y wnim nay- 
więcey pożytku zebrać może.. Staraymyż йе 
więc Chrześcianie moi, abyśmy wcześnie te po- 
trzeby do dobrey śmierci odprawili, to ieft nay- 
piertwey rozporządzenie ftxnnienia, potym fo- 
zporządzenie fortuny : nie tylko przeto, że te 
rzeczy bardzo Їй trudne, y prawie niepodobne 
do czynienia w czafie śmiertelnym, y niepe- 
wnym, у krotkim, у złym; ale też choćby ро- 
dobne były, iednakże wielką przefzkodę czynią 
do potrzebnego przed śmiercią ufpokoienia, 
któregoieżeli nie będzie, nie będzie można czynić 
А któw różnych endt, zwłafzcza; Peologicznych 
częlło yliczno : idzie za tym,że nie będzie mo- 
żna pozyfkać obfitych pożytków, które zawifły 
od ćwiczenia fig na ten czas w tych enotach. , 


Część 
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CZĘSCI: 


Tenci to ieft pierwfzy krok, którym czło- 

wiek przyfłępuie do dobrey śmierci, Ale 
mało na tym: naymilfi moi, że człowiek to 
wfzyfiko wcześnie uczyni, coby na godzinę 
śmierci albo trudno, albo niepodobno mn czy- 
nić było, aby z pilnieyfzym przygotowaniem 
umierał; trzeba iefzcze, aby to wcześnie do- 
browolnie czynił, co przy śmierci, koniecznie 
у niepochybnić uczynić mufi. Nic pewniey- 
fzego, iak to, że człowiek przy śmierci rad nie- 
rad wfzyfłkie ftworzone rzeczy opuścić, у 
choćby naywiękfze miał do nich przywiązanie, 
oderwać fię od nich przez śmierć mufi. Otoż 
nim ta konieczna na niego potrzeba przyidzie, 
wcześnie dobrowolnie to powinien czynić. $. 
Ambroży Doktor Kościoła uważaiąc te Jana 5. 
fłowa: (Apoc: 14.0.13.) Beati movtui, qui іт 
Domino moriuntur, Błogofławieni umarli, 
którzy «w Panu umieraią; pyta: iak to być то» 
že, aby сі со inż umarli, znowu umierali? у 
odpowiada, fłuchaycie iak zbawiennie y po- 
Żytecznie: kto chce umierać w Panu, trzeba, 
żeby pierwey umarł w fobie; umiera zaś pier- 
wey w fobie człowiek, kiedy to czyni dobro» 
wolnie, co przy śmierci uczynić mufi ponie- 
wolnie; czyni zaś to dobrowolnie , со przy 
śmierci uczynić mufi poniewolnie: kiedy 2у- 
іс wyzuwa Пе z aftektu y przywiązania do 
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tych wlzyfikich rzeczy ftworzonych , które 
przy śmierci opuścić mufi. „Aby tedy kto u» 
mierał w Panu, trzeba, aby ferce fwoie oder- 
wał od rzeczy w życiu naymilfzych, y w tym 
śmierć uprzedził, naśladuiąc nieiako owych lu. 
dzi, którzy wolą fami lekką śmierć fobie za. 
dać, niżeli w ręce fię doflac okrutnym katom, 

Ale podobno fig: pytacie: fako przyiść do 
tego, żeby do wfzyftkich rzeczy fiworzonych 
w pragnieniu obumrzeć; па to z $, Grzego- 
rzem wielkim odpowiadam: ktokolwiek po- 
myśli о tyin, że ma umrzeć), nię z wielką tru. 
dnością wzgardzi tym wfżyfłkim, со ma, у w 
czym.fię teraz kocha: facil contemnit omuia, 
qui fe cogitat moriturum. -Mysl ośŚmierci od- 
biera do tego wlzyfikiega przywiązanie, co 
śmierć odbierze.  Chciey ieno pilnie uważyć, 
czyim cię do fiebie świat wiąże; fnadno tego 
dóydziefz ,-iak Пе włafaego ferca poradzifz, 
Zaraz ci {сгее powie, że nie dia czego innego 
to życie kochafz, tylko dla tey żony, dla męża, 
dla dzieci, dla domu, dla godności, dla kómpa- 
nii, dla tey fortuny, którą pracowicie zebrałeś. 
Już cię teraz pytam: па iak długi czas tego ci 
pozwolono? А o co ia cię teraz pytam, ty fie- 
bie codziennie pytay. Ah! być to dzifiay po- 
dobno może, że ten termin wychodzi! iuż ро- 
dobno ta choroba w wnętrznościach twoich 
йе rozfzerzyła, która cię w krótce w grób 
wprawi; .achociaźbyś był pewny, że Йе Życie 
two- 
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twoje ña kilka lat przedłuży, iednak to бе 
wlzyfiko fkończy; aty padłfzy na śmiertelne 
łóżko, imniemać będziefz, iakbyś dopiero żyć 
począł, у rad nierad mufifz w ten czas wfzyft. 
ko na Opatrzność Bofką fpuścić, y żonę, y dzie- 
ci, y przyiacioł, у honor, y fortunę. Zonę kto in- 
ny poymie, dzieci w opiekę wezmąj, honor 
komu innemu dadzą, fortunę naftępcy rozer- 
wą; а do ciała twoiego, iako do fwoiey dzie- 
dziny, ziemia у robaćtwo interefować бе po- 
cznie. Rwiyże teraz te ierdeczne kaydany do- 
browolnie, które poniewolnie śmierć rozerwie; 
rwiy z wielką zafługą, cobyś mufiał uczynić 
bez zafługi  Uważay pilnie śmierć nafiępuią- 
cą; a czynić to nie będzie ci trudno. 

. Rozumieciefz wy naymilfi moi, co ia mó- 
wię? iako fię w tey naypotrzebnieyfzey pra- 
ktyce ćwiczyć potrzeba ? О Duchu przenay- 
świętfzy! dopamożże mi łafką twoią obiaśniaiącą, 
abym Пе ia 2 tego dufzom krwią Jszusow4ą 
odkupionym wytłumaczył. Oto Chrześcianie 
moi, takie mi przychodzi światło: wyzuć fię 
z affektu y przywiązania do rzeczy fiworzo- 
nych, nic innego nie iefł, tylko ciała nie tak 
delikatnie chować, nie tak go pyfznie odzie. 
wać, ale traktować iak miewolnikaz kochać 
йе w ofobności, у opulzczeniu od ludzi; fpo- 
koynie zrofić, gdy бе iaka ulubiona ofoba od. 
dali; rzucić ma wolą Bożą powodzenie docze- 
{пе wfzyftkich interefow;. w każdey rzeczy, 
w każdet 
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w kaźdey okoliczności mówić z Jobem $; Bog dał, 
Bog wziął ;mówićz Klemenfem Papieżem: chcę, 
co ty chcefz; chcę, kiedy ty chcefz; chcę, iak 
ty chcefz; chcę, gdzie ty chcefz, Panie nie patrz 
na namiętności moie przecitwność czyniące 
woli, ale'czyń wolą twoię, którey бе poddaię 
z rozumem, zwolą, z fkłonnościami, ze гуй. 
kiemi папїеїпо$сїапїї, Ма tym, na tym nale- 
ży prawdziwe wyzucie fię z przywiązania ku 
rzeczom ftworzonym; tak mi fię zdaie w Chry- 
fiufie Panu, że na tym należy; у ieżeli w tey 
zbawienney praktyce wyćwiczonemi będzie- 
my, іџї drugi fłopień chwalebnego przygoto. 
wania Пе na śmierć ofiggniemy, 


Część Ш. 


Szakże przynależy y do trzeciego przyfłą. 

pić. Nie tylko czynić to, czego przy śmier- 
ci nie można będzie czynić; nie tylko czynić 
to, co. przy śmierci koniecznie trzeba będzie 
czynić; ale też czynić to, czemuby rad Chrze- 
ścianin przysśmierci, aby to był w życiu czy- 
ni. To pewna, że naybardziey umieraiącegó 
trapi, gdy widzi, że danego od Boca czafu źle 
zążył, Dany mu był czas długiego życia, aby 
fobie w nim zafużył na niebo, nagromadził 
тайпа», przylporzył łafki poświęcaiącey, po- 
mnężył wz niebie chwały; on tego czafu zażył 
na zarobek piekła, na gromadzenie grzechów, 
na 
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na rozprofzenie łafki poświęcaiącey, na ройга- 
danie chwały wiekniftey, O iak go to w fzyft- 
ko trapić będzie! Nic tak trapi Hetmana, że 
przez niedbalftwe fwoje woyfko firacił , moe 
вас lacno otrzymać wygraną; nie tak trapi 
kupca; że omiglzkał czafy przez пїейБә} wo; 
mogąc kilkakrotnie fetnego nabyć zyfku; nie 
fak trapi gofpodarza głód cierpiącego, że obfia 
tego przez gnuśność zboża pie zebrał z pola, 
pozwalając mą flotami у zimnem wynifzczeć; 
iak ubolewać będzie umieraigcy nad ntratą 
czafu. Мухі fobie będzie; Папа zemną па 
fad Pana różni ludzie; ten Antoni kilkadziefiąt 
łat farowego życia przyprowadzi z fobą; Жа» 
weremu milliony Indyasnów affyftować bedas 
Alexy fłanie z dziwną pogardą świata; Kunee 
gunda z Panieńfką w Małżeńfiwie wfirze» 
zpięźlisyością; ta Panna z dochowanym pie» 
nadyyerężonym kwiatem; ten grzefznik ж 
krwaswemi łzami у pokuta; a ia zgołemi rękae 
imi do Boga póydę? Gdybyście Йе mi prze» 
{21е wróciły lata! o iakbym бе ćwiczył спо» 
gie! о iakbym martwił ciało! о iakbym pode 
biia] namiętności ! o iakbym pa honor jezufą 
Chryftufa do upadły pracował! ale darmo, 
iuz to przęlzło, iyż fię to nie wróci! oiaki-u= 
ек Гесса mego, iaki inóy wfłyd przed Во-= 
GIEM y niebem będzie? 

ZŁebyśmy wisc рау Chrześcianie moi 
Na. « гаків: © 
X. Balfama Przygod: Tom PL 
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takiego fere nafzych udręczenia uyść przy | и 

śmierci mogli, w tey refzcie życia nałzego | 4 

A weżmy Йе co żywo do cnoty, którą nayobfi- | 

|| tfzą radzi będziemy chcieli mieć przy śmierci | 2. 
JJ] | Niech to nas nie trwoży, że iuż krótki ройо» 

JAW bno czas, bo ia wam powiadam, że u mnie нт 

Hi nie ten ief Panem w pieniądze, który ma wie- й 

| | | le włości, a źle gofpodaruie; ale ten raczey ki 

1) Panein w pieniądze, który acz na kawałkufie- | <, 

LA || dzi, a dobrze gofpodaruie. Tak też, nie ten a 

| | i ieft Panem w cpoty, który ma wiele czafu, a rh 

IWA próżnuje; ale raczey ten. u mnie Panem w А 

ЕІ! enoty, który та czafu mało, a wiele. robi. (3 

AR Weźmy бе w tey refzcie życia nalzego de w 

UA „ noty, у czyńmy:to,z-czymby nam-przy śmier= Тл 

ei błogo było. Nie obrałeś fobie młody czło- Ж 

wiecze fłana, у chwieiefz Пе, wiakim mafz | 5 

zoftawać; obierż taki, w iakimbyś fobie u- | ki 

mierać życzył. A ieżeli iefteś w pewnym Йа- | К 

nie pofłanowiony, albo do niego nakłoniony. | М 

świczże Пе w fprawach у enotach nayobficiey | gi 

do tego fanu fłużących.  Namiętności twoie | ү 

martw, wolności zniyfłom nie pozwalay, па | 0% 

wfzyftkie {prawy intencyą dobrą czyń , :а | а 


zwłafzcza intencyą zafadzoną na pobudce anie | fk 
łości Bosa; be tak wfzyfłkie twoie fprawy, | 


nawet oboiętne, ziemfkie, doczelne, mogą być | Ы, 
aktami miłości Pana Boga. Nie zapominay coa р z 
dziennie ćwiczyć бе w Aktach. cnót Teologi- ta 

R 


спус; mianowicie w pragnieniu-dofkonało» || 
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ści Chrześciańfkiey у pofłępku w niey; a fpra- 
wy sniłofierne y pobożne uczynki pomnażay. 

Зей podobno wielu między wami, którzy 
tniłofierne y pobożne uczynki do tefłamentu 
zachowuią; nim nakazuiąc, aby z zofławioe 
ney fortuny lub fortunki, dobrze było Kościo: 
łom, zakonom у ubogim. Ја fię ich pytam 2 
iednym Afcetą Zakonu Francifzka Swiętego da 
obfervantia: со їе lepfzego idąc w nocy, czy» 
li kaganek zapalony nieść przed fobą, czyli też 
nieść za fobą? odpowiedzą mi zapewne, le. 
piey nieść przed fobą; bo niofący za fobą nie 
widzi, со ief przed nim; może być dół iaki, 
yw niego «wpadnie; a gdyby nióf światło. 
przed fobą, to światło przeftrzegłoby go otym 
dole, у od upadku zachowało. Tak też ia mów 
wię: dobrze іе miłofierne uczynki czynić z 
teftamentu po śmierci, ale daleko lepiey za ży- 
wota. Kto za żywota czyni iniłofierne у pos 
bożne uczynki, niefie przed fobą pochodnią, 
Która go ząchowuie, aby w dół podziemny 
nie wpadł.  Miłofierne uczynki za żywota 
czynione czynią to, aby człowiek dobrą śmier- 
сіз umarł; aby za miłofierdzie miłofierdzia w 
fkonaniu dofłąpił ; zaś miłofierne uczynki czy: 
nione po śmierci to tylko fprawuią, aby с20- 
wiek nie długo w czyfcu gorzał. Sprawuy= 
my tedy miłofierne, pobożne, dobre rozmaia 
tych cnót uczynki; fprawuymy wfzyfłko to, 
ео naroj Duch przenayświętfzy Nauczyciel de 

Naz {eta 


s 
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ferca poda: nebożeń(iwa, роћу, fpowiedzi: у 
kommunie częfłe, abyśiny Пе na ów czas,gdzie 
fię nay cer popifać przed BoGreM trzeba 
będzie, nic, albo bardzo inało maiącemi nie па» 
leżli; ale raczey do grobu, у na fad Pana na- 
fzego tak byli przeniefieni, iak bróg pfzenny 
w obfitości czafu Їч: go wi fzony bywa; 
ingredieris in abitmdaniia fepulchrum, ficut in- 
ortir acervus tritici in tempore fuo. ( Job; 
5.0.25.) 

Z tego, со fię do tych czas mówiło, nie wą: 
tpie, iż całą y zupełną gotowość na śmierć ро» 
znaliście. Trzeba to czynić wcześnie, częgo 
nie można przy Śmierci czynić; {о czynić 
wcześnie, co koniecznie potrzeba przy śmierci 
czynić; to czynić. wcześnie, z czym błogo 
przy śmierci będzie, Ale przenikaciez w tych 
trzech Ro zamierzone końce? О Көй» 
ce błogofławione! o końce naypożądań (ze kae 
żdemu Chrześcianinowi ! Jeżeli to uczyniemy 
"wcześnie, со przy Śmierci nie będzie można | 
czynić, z pewnością zbawienia umierać bę- | 
dziemy, Jeżeli to uczyniemy wcześnie, co ko- 
niecznie uczynić muliemy przy śmiecci, 'z chg- 
cią y pragnieniem nieba umierać, będziemy, 
Jeżeli to uczyniemy wcześnie, z czym nam 
błogo będzie przy śmierci, 2 radością у wefo- 
łością umierać będziemy. О końce błogofła- | 
wione, o końce każdemu Chrześcianinowi 
aaypożądańlze! Jeżeli na BIPA, papais 

obre» 
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dobrego па śmierć przygotowania fiangłem: 
to ieft, ieżeli żadnym grzechem śmiertelnym, 
któregobym бе nie (powiadał, nie mam obcią- 
Żonego fumnienia; ieżeli żaden mię п'е tros 
fzcze fzkrupuł o nagrodę cudzey rzeczy; cus 
dzey fławy, cudzey cnoty przez wzgorfzenie, 
ukrzywzdzenie, któregobym nie ukoił przez 
dofyć uczynienie у rofiropną fpowiednika ra. 
dg; icżeli wiem о tym, że у edług przemoże: 
nia moiego uczyniłem fpowiedź, у żal za grzes 
chy całego Życia z wfzelka ufilnością wzbu- 
dziłem w fercu moim; o iaki їпбу pokóy! o 
ìakie upewnienie inoie o zbawienie! mówić 
mogę z Piotrem. (46: 12, v. u.) nunc Jtio ves 
yg, teraz wiem zapew пе, że Pan wyrwał mię 
2 rąk Heroda. Wiem zapewne, że Роп Boa 
Czyniącemu ile z fiebie nie umyka łefki; że 
Pan wyrwał, to iefl, że wyfzedłem na wol- 
Kość Synów Bofkich, z rak Негода, to ief, z 
władzy czarta przeklętego. Niech biią pioru- 
ny, niech Йе zapada ziemia, niech mi niefzczęż 
śliwy przypadek nagleżycieodbiera,nic to mnie 
nie z.nięfza; nie mam піс па fumnieniu, na. 
dzieia w Pocu, że będę w niebie: frio verg, 
Quia eripuii me, О iakie ufpokoienie! о ja- 
kie iefzcze ufpokoienie, ieżeli wcześnie przez 
teflament rozporządzę fortunę! Ма godzinę - 
śmierci iednym у całym interefem moim Ье. 
dzie myśleć о Bocu, fercem у uy mówić: 
wierzęj wfzyfiko, coś wierzyć kazał, у w tey 
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wierze chcę umierać, Mam nadzieję w ті: 
łofierdziu twoim Boże, że będę w|niebie. Za- 
luig, żem nielkończoną dobroć, godność two- 
ie obraził, Kocham cię niewypowiedziana 
Piękności. Pragę cię oglądać iak nayprędzey, 
Chcę umierać , abym wyrok twóy powfłze- 
hny wykonał na fobie; abym Jezusa kona. 
iącego naśladował, abym boleścią śmiertelną za 
grzechy dofyć uczynił, abym do końca mox 
iego ofłatniego iak mayprędzey przyfzedł. O 
fak to ffodka zabawka! о iakie to człowieka 
ubefpieczenie! Jeżeli ftanąłem na drugim hto- 
pniu gotowania (їе па śmierć; to іеі, jeżeli 
w-ześnie oderwałem ferce od rzeczy flworzo- 
mych; o'iaka łacność umierariia, iaka ochota! 
edno mi іс z ciała Не wyzuć, со zdiąć fa- 
knią. Gdy, mi powiedzą nowinę o blifkiey 
śmierci, nie pomięfzary odezwę Пе z Dawi- 


dem: (P/fal: т.о.) Wejeliłem fig ® tego, | 


somi powiedziano: póydzitmy do domw Pan- 
kiego. Choćby mi fig fta wiali w oczach przy” 


faciele , 2паіоіпі, honor, fortuna; ric mię пів 


zatrzyma, bo mówić będę: wolę póść do Bo. | 


ga, do honorów wiecznych: Z% Domum Do- 
mini ibimus. О iaka to łacność mnierania! 
Jeżeli wrefzcie fłanąłem na trzecim Ќорпіс 
przygotowartia, to ieft ieżeli  nagromadziłeny 
cnót świętych, о iakg pociechę będę miał przy 
śmierci! Daleko więkfzą, aniżeli ten, co агі 
wielki znaydzie. Będę mówił da cnót moich: 
ө foy- 
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e nayukochańfze potomfiwo moie! o niero- 
zdzielni towarzyfze moi! wfzyfcy mię porzu- 
€aig, wy chodzcie za mną do wieczności. 
Daleka droga ief, wy iefieście moim pro- 
wiantem ; fad będzie , wy iefłeście moiemi 
dówodawmi ; dziedzićłwo kupować trzeba, wy 
iefteście moim fkarbem. Co to za radość, co 
za pociecha! 

Chrześcianie moi, ieżeli więc chcecie у 
fpokoynie у łacno у wefoło umierać, czyń» 
eież przygotowanie na to; czyńcie wcześnie, 
czego przy śinierei czynić nie można; czyń 
cie wcześnie, co przy śmierci czynić konie- 
cznie potrzeba ; czyńcie wcześnie, cobyście 
radzi przy śmierci czynili. JEZU konaiący! 
przez twoie nayświętfze fkonanie profiemy, 
niech mamy do tego dofłateczność. Niech z 
ferca twoiego razem ze krwią łafka fkute- 
czna wypłynie, któraby nas do tego zbawien- 
nego ćwiczenia przyprowadziła, abysmy we- 
dług nicy czyniąc, dobrze Пё na śmierć przy- 
gotowali; dobrze przygotowani dobrze uinie- 
rali; dobrze umieraiąc żywot wieczny otrzy 
mali, żyjąc wiecznie "Fobą fię ciefzyli na wie: 


ki, Amen. ° z 
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Na Niedzielę 1. Adwentu. 
O świecie; piers tym Łotrze шту, do 
ludzkiego fgdu pozwańytm. 


Kidóbunt Filium hońnie üemientet.. tum 
potefinti: Licz aù 


Tey łotfoswie ғоѓпе Królelisza , Pros 

SZA ійгуе, miafła, imialieczka, муй, wiós 
Кі; niezliczoną thfiogość liidzi zatoa 

ió wawy; przybyli tü do Ktakowa, y od tie 
malego czałit, wfodzone zuchwaliłwo оѓа2 
beż-karfig fóobodę maiąć, gralltiig , асо ita fię 
naygot(zego podoba, śmiało wytządzają, Рд- 
budzońy ia wielką bliżnich moich krzywdą, | 
wielka- ha ólzyfiko złe wolnością, wielkim | 
dobra pofpolitego tipadkiem роћапо ен ü 
fiebie (dałby mi Вӧс RA dzielfość ) tych || 
trzech zbtodniów poimać, da lądu pfzyptowae | 
dzić, przeciwko nim 9 fprawie Папас Ale | 
dokąd у do iakich fądów?  Dwoiaki ieft (gd, 
йа którym mi wolno fławłać, taliępować y 
gardłowey popierać fprawy. Jedi ieft fad 
ludzki fiu mfńieńńy, drugi fad Botki. Те (зау 
wielce fig wzajem inaią do fiebie; fad hidzki 
роргжеғ 
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poprzedza, Bofki fad naftępuie. Jeżeli fąd lu- 
dżki dobtze ofądzi, BoG <nie fądzi, iak mówi 
Pawel: (2. Cor: u. vig) gdybyśmy fig fami 
Jadzili, nie bylibyśmy Газеті. Sąd ludzki po- 
dlega fądowi Bofkiemu, a fad Bofki ma zwie- 
fźchność nad {адеп ludzkim; dla tego od fą- 
dü ludzkiego idzie apellacya до fadu Bofkiego, 
iak mòwi Воб przez Ptotoka: (Pfal:74. 1. 3.) 
ego juflitias judicabó. Sprawiedliwości wafża 
fozłądzać będę, Na fądzie ludzkiim każdy czło» 
Wiek гоЙёорпу może być fędzig. Na fądzie 
Bofkim Sędzią Syn Bofki Chtvfus Jezus: vide- 
bunt Filiumt hominis.  Dswoiaki mam tedy (44, 
fa któtyti prawnie y przyzwoicie tych trzech 
łowów ftas$ić mogę, а przeciwko nim żałobę 
у ofkafżenie ücžýnić “Ale żebym potządnie 
w tyt fobie pofłąpił, ñiechce żaraz iść do fą- 
dów Bofkich, pońieważ mam fądy bliżfże, Bo- 
fkim podległe: + Da fądu ludzkiego piertwey 
паат {тез wy krórzy defteście fłuchaczarhi maó- 
iemi, tych złośliwych trżech łottów będżiecis 
fumiienfiemi fedziami, Przeciwko każdemu 
Zich w fzćzegulności > ptzecisrka pierwizć« 
їз dziliay, przęciwwko dfugierńi: Niedzieli. drii- 
Siey, przeciwko 'trżeciemmti Niedzieli trzeciey 
tnówić będę, przy Копей zas każdey mowy 
położę konkluzyą Hużącą do ułożenia  Wyro: 
ku fprawiedliwego. = Niedzieli czwartey Ad- 
wentówey wy fuchacze godni y fgdziowie 
wyftok na tych złoczyńców dacie.  Obowię: 
zuig, 
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zuię, żeby był fprawiedliwy; ieżeli bowiem 
nie będzie oświadczam fię, że apellować do 
"Trybunału Bofkiego będę , gdzie przeciwko 
wam famym fłanę, y przyczynę wfzelkiego 
alego na was zwalę. Bądź to wfzyfłko. Ad 
M. D. G. 

Trzey fą łotrowie , którzy iako włzędzie 
tak y tu w Krakowie wiele złego broig: Ja- 
ey to, pytacie? Dziwuię (е, że w publicznym 
nielzczęściu zafypiacie na obie ufzy. Mówicie: 
domy, fortuny, kramy, pieniądze w całości, 
nie fłychać o żadnych naiazdach, y gwałtach? 
Y ten to ief znak człowieka bydlęcego. na to 


patrzyć, со pod zmyfły podpada, a tego nie. | 


widzieć y nie rozumieć, co ieft duchownego. 
Patrzcie ieno, czyli dufze krwią JezusowĄ od- 
kupione wfzyftkie. w całości? Gdyby ci lo- 
trowie domy wafze maieżdżali, fzkatuły, fkrzy- 
nie, kramy, piwnice wafze rabowali, mniey- 


bym na to bolał, anibym figę w rzecz do kogo | 


innego należącą wdawał; ale że oni w du- 
fzach krwią Jezusowg odkupionych, łafkami 
Ducha przenayświętfzego poświęconych fzko- 


dę.czynią, do mnie to należy, y przewieść na | 


fobie tego nie mogę, abym fię wto nie w dał. 


Cóż? dofzliście, którzy to fą zbrodniowie? Je- | 


żeli Бе obeyrzycie na przeltrogi Ewangeli. 
czne, na pioruny Doktorów Swiętych, na ufa- 
wiczne Chrześciańftwa ruiny, łacno бе domy- 
dicie. Jefzcze myślicie? олоў, bym was w pró- 
iney 
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Żney ciekawości nie trzymal, iawnie ich gło- 
{те ly wydaię. Trzey {а naywiękfi Dulz 
krwią Chryfiufową odkupionych łotrowie; 
świat, czart, у ciało. "Fych trzech przed fądami 
wafzemi fiawię.  Dzifiay zaś z światem бе 
rozprawię; nie wątpięć ia o fprawiedliwości 
walzey, iednak potrzebną rzeczą fądzę, bym 
gnowtu wam przypomniał ; ieżeli йе ku świa 
tu uwiedziecie łafkawościg, tedy uczynię apel- 
lacyą, у wyrok wafz naywyżlzy Frybumał 
potępiać będzie. 
|. Sędziowie Godri: świat iet dwoiaki; je» 
den ieh (tworzony, na którym iefteśmy, у któ 
ry widziemy, złożony z nieba, z ziemi, y in- 
nych żywiołów. O nim Jan Swięty mówi: 
(Cap: 1. v. 10.) na swiecie był (Syn Bofki, Sto- 
wo Wcielone) a świat ief uczyniony przyztń. 
Drugi zaś świat ieft zebraniem tych wizyfi- 
kich ludzi, którzy przez grztch pierworodny 
maiąc zepfutą naturę, według niey y według 
namiętności górę nad rozumem trzymających ` 
prowadzą życie fwoie,' a па grzech у na pos 
tępienie, świata ftworzonego, у tego, co па 
nim ieft, zażywaią. О takim świecie mówi 
Jan: (Cap:1.) świat go, to iet Boca; nie po- 
anat; у znowu: (Сар: t4: v. ту.) Ducha рға 
wdy...świat przyigé mie może; су zkowu: 
(Cap: 15:0. 19.) byście byli % świata, światby, 
со tego było, miłował.  Pierwfzy świat ieft do- 
bry y od Boca pochwalony, iak cżytan w 
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w klięgach rodzaiu: (Gym: 1. v. 31.) widział 
Rog w Иш rzeczy, które był nezynił ; у öy- 
ży bardzo dobre. Nic nie iiam przeciwko nie- 
mü. Drugi świat ief zły, y ten ci to ia dzie 
fiay prze d lądem walzym Пахат temu za. 
daig, że ieft zbóycą dufz krwią JezusowĄ od: 
kupionych; przeciwko temu mówić poczye 
nam. Czły wywód fprawy cztery fkargi bgl 
dzie miał, z Ausufłyna y Grzegorza wyjęte; 
że teti świat fzkodliwą nauką dulze zaraża; że 
przykładami імі zwabia; że рг? УРУР 
fiiem do zguby napędza ; że zarażone, wa- 
biońe „ przynaglone zdradza y potępia. Poe 
zwólcie chętfiego a (prawiedliwego ucha, 


Skarga l. 
Ałey nauki światoswey treść na tych ро: 
[policie teraz używanych grunttie fię zda- 

tiach? podłym być y ubogim niedola, pły: 

wać w fźczęściu у rofkofzach rzecz ka żdenii 
pożądana, Krzyż cier pliwie zńofić głupie mg- 
czeńftwo, Gd Krzyża y fędzy unikać dowcia 

рпа fwoboda. / Kto fig pokorzy, pokazuie, 26 

ieft małego fetca; dd ludzi być widzianym, y 

chwałę”ó: гаі odnofić, dowód wielkiego tia 

туйо, Nie dać fobie krzywdy uczynić, a ies 
żeli бе iska trafi, wnet fig i tey pomścić, honot 
fiadewfzyfłko; a ża tym, gdzie idzie О punkt 
honoru, trzeba Пё дење ż ażardem nawet 
fumnie; 


mo 


roi 
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fumnienia. Z każdym pieknie, z nikim fzez8- 
rze. Kfztałtnie fkłamać, nie ieft grzechem, 
Do pomnożenia fortuny y Pańfkiego fecca 
fkarbienia, п'е zawadzi iakiegożkolwick, byle- 
by był fkuteczny, chwycić йе frzodku, Kto 
mocnieylzy, ten lepfzy, Wiele ief у innych 
prawideł, których wfzyfikich ani wyliczać nie 
podobna; na których prawo; droga y rozum 
tego świata zafadza Пе. Te trucizna иси го» 
wana, to ief» ta bezbożna fłowyami niby po- 
дог iakiś czyniąceini pokryta парка, tak obfi- 
ciefię wylała, żę mieyfca prawie tego nie mafz, 
któregoby zarazą fwofą nie napełniła. О iak 
wię'u, ktorzy pokorą y -zaprzeniem famych 
fiebie pogardzeig, a głupi Efraimowie za wia- 
trami proźney chwały, chluby, swziętości u l3- 
dzi uganiaią figi O iak wielu Krzyża JEz080- 
WEGO nienawidzą, a [ессе y umyf w rolka» 
fzach, wygodach, w przewiiaigcych upodo- 
baniach zatapiaią! O isk wielu, którzy aby fię 
przy punkcie honoru utrzyenali , odsważsią Пе 
na zdeptanie prawa natury, Bofkiego у Ko- 
ścielnego; svłaśnie, iakby tyle ważył punkt ho- 
noru, ile. niebo у. zbawienie dulzy! О iak 
„wielu, którzy kilko, albo kiikonaflo - letna za- 
wziętość w. ferou fwoimi warzą, у czekaią tyl- 
Жо: czafu, fzukaią okazyi, aby nieprzyiacielowi 
albo przeciwnikowi isvoiemn na zdrowiu, na 
fortunie, na bonorze zafzkodzilit О iak wie- 
Ла niefzczerych! w oczy przyjaciel, рота о» 
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czy nieprzyjaciel; w obec oświadczenie przya dni 
үү chylności, pokątnie niechęci; w uściech fłod. | У! 
ШҮ!!! kie fowa, w fercu iad'nienawifny y traci- | A% 
| zna! О iak wiele wynalazków złączonych z | i 
lichwą, z krzywdą, z gwałtem ludzi uciemię- | 0 
żonych! О jek wiele chciwych! iak wiele beze || 4% 
prawnie na honor y urzędy wdzieraiących fięt || po 
|| iak wiele ofzufłow, Glotów, kłamców! | 
Cóż nad to powietrze fzkodliwfzego? co 
| пай (е naukę gorfzego, у bardziey święto- Z 
| LUNA kradzkiego? Ona prawo у Ewangelią Chry- 
| Jl | ftufową, ile z fiebie znofi у pfuie.  Chryflue pod 
Aa w Ewangelii ubogich , pokornych, cierpli. || "ie 
| wych, płaczących czyni błogofławicnemi; pier- long 
wey йе każe (атас o niebo, niż o rzeczy | "lu 
ziemfkie; nieprzyiacioł kochać, w profłości | dzo 
ferca pofłępować, próżney chwały unikać, bli» || dul 
źniemu nie czynić krzywdy; ona temu wfzyft. || ЭЖ! 
kiemu fprzeciwia fię, ona wrota у bity goście. || My 
niec do wfzelkiey zbrodni otwiera: do py- ||: 
chy, zazdrości, łupiefiwa, zabóyfiwa, poiedyn- | mo 
ków у woien. Cóż mam rachować imilliono- || ma 
we fzkarady? Nic brzydfzego nad kacerftwa || Ey 
у błędy niewiernych; otoż опа; Tureckie || 27; 
Alkerany, Greckie odfzczepieńft wa, Aryańfkie, fhai 
Sakramentalfkie, Zwigliańfkie, Luterfkie, Kal- | mó 
wińdkie błędy porodziła; bo to wízyftko, albo | fmo 
z pychy, albo z łakomfłwe, albo z nieczyfłey || 01 
lubieźności, na zgubę dufz ludzkich wyniknę- | wa 
Jr | i ło. Więc о! fłuchacze, więc kozi go» | Жа 
í ni! | 
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dni! Zaklinam was, у profzę: fądźcie fpra- 
wiedliwie, ieżeli macie choć kropelkę miłości 
Nauczyciela wafzego, z Katedry krzyżowey 
daiącego wam zbawienia naukę; ieżeli choć 
kropelkę miłości przyfłoynego umyfłu; fądź. 
sie, у tego łotra, zaraziciela, to ieft świat zły 


potępiaycie. 
Skarga II. 


Tad iefzcze więkfza iego złość pokazuie 
“7 бе, że nie tylko zgubną obyczaiom navkę 
podaie, ale teź przykładami bezbożnemi ludzi 
nieofirożnych do naśladowania iey zachęca: 
Jongum iter pw precepta,breve per ecemplum$ 
długa iefł przez naukę у opify ffowne, ale bar- 
dzo krótka przez złe przykłady do potępienia 
dufz ludzkich droga.  Pofpolicie człowieko= 
wi «między źle przykładnemi  zoftaiącemu ta 
myśl przychodzić zwykła: patrż ieno, iak wie- 
le za fzczęściem znikomym idzie; kto icno 
moźe, nabywa pieniędzy, rofkofzy; a ty fam 
anafz być -od tylu tyfięcy ludzi swyrodkiem ? 
Ey_trzeba е do ludzi fłofować, Taką myślą 
awątlony., daie fig zwyciężyć przykładowi, у 
ftaie fig podobnym złe przykłady daiącym; iak 
mówi Job: (Cap: 30.v. 29.). Bylem bratem 
‚ fmoków у towarzyfzem firuiów, Mówmy 
© tym -w fzczegulności:  Białogłowa świato- 
va, aby fię światu.podobała, ачагі fwoię mu» 
Жа, maluie, wdzięczy, chcąc niby dziżło rąk 

Ве. 
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Boikich jęk ;  kleynotami,  drogiemi 
{га atami, ją ozdobą бе piękrzy, Obaczy 
to bi: oh уа Вову 


дса, ufłylzy: iak lig 
przeto tamta podoba, узу poważeniu zoflaiej 
więc rzecze do fiebie; alboż ia nie rówwna fame 
tey w urodzeniu , urodzie, for'unię? czemuż 
mię a przewyżlzać chęciami Ки fobie 
obróconemi у iz шп еп? tak czynić będę iak 


ons, Kupiec wynaydzie fposób, którym to- 

гу złe udaie za dobre, у niefprawiędliwię 
zyfknie. Ufyfzy о tym drugi y trzeci, y rzęs 
cze do fiebie; ја też main podobn ie towary | 
da zbycia in zażyję tegoż рабов иту: a fzczęs 
śliwym bg Zolnierż $miałck wydziera. c= 
dze dobrog widzi tozwa rzylz iego, у mówi: 
podjednymżę zolłaiemy zna kiem, lemy polna, 
czemu nie mnie? fłoga krądnie Pana; y dobrzę 
mau to uchodzi; sw fpół fuga mó wi; gy у mnie 
tak uydzie, będę fzukał fzczęścia, ponieważ mi 
ieft potrzebne,  Miefzczania ieden, drugi y 
trzeci bieliaduię, byle za podaną okazyj ochos 
ty, tafice, A, fpragpia; do tegoż pociągnig 
бе dzięligty у fetay, а przez te pylzne y nięe 
pomiarki swane bie jady FA о-у fortuna gie 
nie, Sędzia zacny weżmie korrypcyą, za iego 
pzy y pomoieyfi zaķazapych родзе 
ronkó w pie odrzycaią, Patron obrotem {хов 
ing efpr awiędliwą wygra fprawę заб pil 
pieyli napotpią fobie ten. obrot, y gdy w.p9e | 
dobqych 
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dobnych okolicznościach flawać im przyidzie, 
zapewne go zażyią. 

Ten fposób złego swiata nayfkuteczniey« 
fzy їе do zgubienia dufz ludzkich na zbawie« 
niu; bo nie tylko łacność, ale niejakie przynae 
glenie do grzechu fprawpie. Doświądczył tea 
go Augufltyn, a czego doświadczył wypifał to w 
Bozak fwoich mówiąc: w/yd mię było 
być wfłydliwym miedzy niewfłydliwemi, Ale 
со za krzywda przykładowi Chryftufowemu!? 
Chryfłus іей przykładem powfzechnym. Со 
mad niego pokornieyfzego, łafka wfzego, czyfł- 
fzego, wfirzemiężliw(zego, сіегріу еро, hóy- 
ліеу(2еро? Wfzyftkie sw ficbie zgromadził 
cnoty, aby od wfzy(tkich był naśladowanys 
uczcie fig odemnie, żem ief cichy у pokornego 
Jerca, Rowa (з jego. (Matth: u. р. 29.) А ої 
„te święte przykłady łedwie nie od wfzyłłkich 
хограгігоре, Pokazał świat przykłady bezbo» 
Żne, у do nich Ge niezliczona mn gość ludzi 
garnie; tak Пе właśnie dzieie, jak w Jerozoli» 
mie. jeden Król zofłał przy Kościele Boga pra= 
svdziwego, drugi kazał bałyyochwalnicę pas 
budować; dziefięć pokolenia do þal wach wals 
nic, dwa ledwo pokolenia do Kościoła fig ue 
dały. "Tak y teraz fzczęśliwfze do ludzi bał. 
wany złych przykładów od świata wyfławio« 
ne, aniżeli świątynie cnót Zbawiciela lEzusa, 
Zcierpicież więc fędziowie godni, fłuchącze 
i щої, 


о 
X. Balfana Przygod: Tom PI. 
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moi, aby niefkończonego fzacunku fkarb za, | 
flug у cnót Chryftufowych był tak wzgardzo- | 
ny, у za nic miany”. pozwolicież, aby fkarb | 


Kościelny, który zawfze przez naśladowanie 


Chryfłufa y Świętych iego rośnie, był z tak | 


wielką krzywdą nieba, Kościoła, у was famych 
lupiony? Profzę: nie daycie mieyfcą namię- 
tności, ale tak tego łotra, którym ieft świat, 
fądźcie, iak wam furowa fprawiedliwość każe. 


Skarga III. 


pRzyznać iednak mufzę, iż mnieyby złego 
świat czynił, gdyby tylko nauką zarażał, y 
przykładami ропесаї dufze ludzkie do zguby; 
lecz ztąd Пе łotrem nayokrutnieyfzym poka- 
zuie; że od cnoty fpofobami gwałtownemi, 
okrutnemi, tyrańfkiemi , сео ufiłuie odpro- 
wadzać ludzi.  Przypomniycie tu fobie owe 
krwawe, których trzynaście było, prześladowa- 
nia Kościoła. Przypomniycie wygnania, więzie- 
‘nia, męczarnie, miecze topory, pale, fzubienice, 
koła, ftófy, topienia, beltye. Któż porachuie 
wfzyftkie wściekłego fpofoby prześladowania? 
wfzyftko to było świata przeciwko cnocie о- 
rężem; przez trzyfła y daley lat na Chryftufa 
y Kościół iego ta nawałność biła. Terazci w 
prawdzie nie tak żwawo, trudno jednak prze- 


czyć, że arcy dotkliwie świat cnotę prześladu- | 


їе, Prześladuie myślą, prześladuie flowy, prze- 
sladu- 
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śladuie uczynkami. Obaczą kogo światowi lu- 
dzie, że on ad złych kompaniy unika,kolei kuflo. 
wey lub kielichowsy nie dopomaga, poiedyn- 
ków nie przyimuie, fzpetnemi mowaini brzye 
dzi Пе; wnet go zagłupiego у do niczego nie wa 
żącego fądzą: vitam illorum ceflimabamus тув» 
nia. (Sap: 5. v. 4.)Тгай Пе,12 ktory w cnotach 
fig ćwiczy, częfto Пе powiada, со tydzień dą 
nayświęt(zego Sakramentu przyfłępuje, w pro» 
flocie ferca obchodzi бе, pokornie Пе każde« 
mu ftawia, różnega używa umartwienia, о 
nikim źle, o wfzyltkich dobrze mówi, у гол 
zmowie uwagę, albo hifłoryą o śmierci, o fą- 
„dzie, о piekle przytoczy ;-e0ż о takim świat 
mówi? Nagrawa fię, wyśmiewa, wytyka: oto 
świętofzek, oto co trzeci dzięń z BOGIEM gą- 
da, oto fzkrupulat, oto w ufławicznym za- 
chwyceniu. Bywa y to, że pafzksuile, kalumnie 
mioce, aby mu świętą ochydził cnotę: linguis 

‚г dolesż agebant. (Pfal: 5. v, п, ) 

Gorzey {obie z ianemi pofłępuie; bo ich 
za cnotę okrutnym uczynkiem trapi, iak mówi 
Dawid: (.P/al: ug. v. 6.) Perfecuti fuut me 
gratis. Będzie fługa poczciwy u złego Pana, 
Pan mu rofkazuie, aby lifty lubieżności pełne z 
podarunkami zaniófł, albo żeby uczynił komu 
krzywdę, albo żeby odprawił czatę ku zranie- 
піз lub zabiciu pewnego przeciwnika fwego. 
Odpowie fluga dobry: Mofpanie, ia tego nie 

| „uczynię, bo nie możefz mi tego rofkazy» 
Ooz wać, 


596 Adwtnt VII. 

wać, czego mi Вос zakazuie. Na to толат. 
ny Pan rzuci fię na niewinnego, zbiie, zrani, у 
podobno niepłatnego wyrzuci; otóż macie mę- 
czennika za cnotę. Dziedzic ma «w domu 
fwoim ślbo na whi poddankę urodziwą, chce 
iey zażyć ku lubieżności. Pobożna Dziewica 
z tym liç oświadcza: gotowam gier wey шиме» 
rać, a niżeli żebym fię na ten grztch fzkaradny 
odważyła. Оп tym obrulżony ciąć fetnie nó- 
"zgami każe; Otóż macie Męczennicę Chryftu- 
fową. Trzeba świadków poprzyfigżonych «7 
niefprawiedliwey fprawie, nie mafz żadnego; 
biy, przymufzay chłopów, aby przylięgali; @= 
toż męczennicy. Będzie Rządzca gorliwy оће» 
nor Bofki, napornina, grożi, karze; dać mu tral- 
ciznę iak Benedyktowi. Wftrzemięźliwy nad 
miarkę pić niechce, przymułzać go., wyzwać 
na pojedynek y zranić. Такое fpowiednik 
płochey białogłowie, ztym y ztym sy dawać 
{бе niecnotą ; zafadzkę na fpowiednika, iak nie- 
gdyś na Francifzka Regifa uczynią;, otóż mg- 
czennicy zacnótę. Czegoż to okrucieńft wo świa- 
ta w dulząch krwią JEzusowĄ odkupionych 
nie dokaże? Аһ tyfiąc ieft, którzy boiąc бе 
nagany odpadałą od cnoty; ty бас, którzy dla 
języków odsważalą бе па przeftępftwo prawa 
Bożego; tyfiąc tyfięcy, którzy dla prześlado- 
wania odlłępuią Chryftula: Deftcit `бапбих, 


(Pfal: п. 0.2.) © fzkodo! o krzywdo'! Sędzio- 
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ten | 
“сп 
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temy 
cnot 
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złość 
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Wie moi godni, w których obliczu rzecz «n0- |będą 
kak ©) 
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ię fprawuię; profzę: fądźcie bez względu. U- 
pada tu prawa natury; rozum pokazuie, że ka» 
ra grzechowi, pochwała należy cnocie; świat 
ten porządek wywraca, grzechowi nagrodę; 
a cnocie prześladowanie czyni. Coś Ге tu gor- 
{геро dzieie, a niżeli podczas dawnych.pogan; 
tam prześladował poganin* Chrześcianina, tu 
prześladuie Chrześcianin Chrześcianina ; tam 
Chryfłus cierpiał od nieprzyiaciół obcych, tu 
cierpi od domowych, у owfzem ciału fwo.: 
iemu mifłyczneinu ifiotnych. „Prześladowanie: 
cnoty ieft- grzechem powfzechnym; ile бе bo- 
wiem fprżeciwia wfzyfłkiey cnocie, wfzyfłkę 
złość przeciwną cnocie w fobie zamyka. U- 


"ważcie to fędziowie godni, у fprawiedliwe 


gotuycie kary temu łotrowi światu. Zebrze у 
czeka fprawiedliwości uciemiężona · cnota, 
zgwałcona czyfłość, wzgardzoma pokora, wy- 
śmiana trzeźwość, wyfzydzona wiara; wlzyfł=. 
kie cnoty wołaią o fprawiedliwość. 


Skarga IV. 


Те pozwolę, niech zamilkną cnoty, grze- 
chy wołać będą. Niech daruią urazy fwo- 


| ie Święci, fami świata hołdownicy nafłępować 


przeciwko niemu będą.  Pofzli za nauką iego, 
dali fig uwieść złym przykładem, wiele tru- 


io. | dności ponieśli, rozumieiąc: że światu fłużąc 
mmo» | będą fzczęśliwemi; a oto nędznikami бе wie 


Ооз dzą. 
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dzą. Porzucili Boca dla honoru, qoni wzgar- 
dzonemi; porzucili. dla fortuny, a oni w wiel- 
kiey nędzy; porzucili, aby wielkiemi u świata 
byli poczytani, a ich za Boże fiworzenie nie 
maig. Targnął fig Bellizariufz na Papieża chcąc 
ukontentować zaiadłą Eudoxią; potym z го- 
fkazu Jultyniana oślepiony , po rynku chleba 
żebrze, mówiąc: date obolum Bellifario. Przez 
podeptarych przeciwników pyfzny Seianus na 
naywyżlzą wfłąpił godność w Rzymie; a z 
rofkazu Traiana katu w ręce dany. Ze pomi- 
nę Plancyana, także kilkunaftu zachodnich y 
w([chodnich Cefarzów, którzy na 'fobie chy: 
trości świątowey przykład dali; у teraz Пе na- 
patrzyć, iak wielu: z godnych. nieławnemi, z 
bogatych ubogiemi, z fzacowanych у wzię- 
tych pogardzonemi бе fłaią з zwłafzcza ci, któ- 
rzy godności, fortuny, wziętości niegodziwym 
fpofobem nabywali. Ztąd idą płacze, tzlocha- 
nia, fkarżenia figę, narzekania , złorzeczenia, 
blużnierfiwa, a na koniec rofpacz. Ale bądź 
to, żeby im godność, fortuna, wziętość świato- 
wa do śmierci flużyła ; przy śmierci świat ich 
odfłąpi, y wfzyfiko fwoie zabierze, Так fo- 
bie pofłępuie z niemi, iak mafztalerz z koniem 
naprzykład Tureckim : póki koń w paradzie 
idzie, do póty na nim ý rządy бойо y cały 
garnitur bogaty złoty, drogiemi kamieńmi fa- 
dzony; iak zaś do domu powróci, *wfzyfłko z 
niego zdeymie, y tak go do flayni wprowa« 
dza: 
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dza: homo ficut eguus, człowiek iak koń, mó- 
wi Pifmo; póki światu fłuży , póki drogami 
iego idzie, poty daie mu fortuny, Konory, 
wziętości; gdy zaś ufłanie, gdy do progi do- 
mv wieczności przyidzie, wfzyfiko z niego 
zdziera, wlzyfłko mu odbiera, a nic nie maig- 
Серо do grobu wtrąca, sudus reverlay ; (Fob 
r. 0.21.) a nędzny obaczywfzy бе od wfzyft- 
kich porzuconego , dopiero w ten czas zdra- 
dę światową poznaie. Byłby fzczęśliwy, gdy- 
by йе przynaymniey w ten czas do Boca. uw- 
dał; ale to gorfza, że maiąc przyuczone y przy 
wiązane do rzeczy znikomych ferce, bawi fię 
żalem nad utratą dobra znikomego, bo gorżka 
ieft śmierć człowiekowi maiętnemu mówi Pi- 
fimo; a za grzechy popełnione nie Żałuiąc 2 
bogaczem, pogrzebiony zofłaie w piekle, /£- 
pultus in inferno. O kłamco świecie! ieżeli 
tak zwodzifz będąc gorżkim, czegobyś nie czy- 
nił, gdybyś prawdziwą miał w fobie fłodycz! 

Sędziowie moi godni, gdy więc tego łotra, 
przeciwko Kktórema do tych czas mówiłem, 
wielkie у liczne pokazuią Пе jawnie przewi- 
nienia, піс mi nie zofłaie,itylKo abym 2а po- 
zwoleniem wafzym fłużącą do wyroka poło- 
żył konkluzyą; konkluzyą zaś taką kładę: po- 
nieważ świat wfzelką ufilnością zawziął Пе, 
aby iak maywięcey dufz ludzkich krwią JEzu- 
sowĄ odkupionych zatracił; bo nauką bczbo- 
żną zaraża ie, złym przykładem nęcj, prześla- 

004 dowa- 
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dowaniem od. cnoty odrywa, а na Койсы | mit 
zdradza ie y potępia; idąc za zdaniem Pawła, | 

prawa Chryfitilowego opowiadacza, (дае, iż | б 
zły swiat trzeba w-bić na krzyż: miki mundus | kon 
Crucifixus ef; towa (а Аройоіа (ad бай б; | ivii 
0. 14.) y kofifłytucya przed lat tyfiąc kilkafet nag 
їо?опа; Przyczyna tego (атеро być może ta; będz 
bo fulžna iefi rzecz, aby iak Chtyftts dafze lu. | Boz 
dzkie kr%'ą fwoig па krzyżu odkupił; tak aby | о 
lotë złoczyńca, fzkody dufz krwią Chryfłufoś | Chi 
wa odküpioñych fa krzyżu pfzypłacił: Aże | two 
tóżrie (9 fpofóby krzyżowania: świathie ind: | | 
€zey tylko czterema gwożdźimi ma być dd -| feni 
krzyża przykotwańy, Naypierwej: pońiewaź | ol 
śWiat bezbożne obyczaie у 2агаѓаіасе natki | ży, 
daie ; trzeba iiczynić mocłie przedfiewzięcie '| któr 
tfżythania fię we wfzyfikim у taśladowaniź | wyj 
ñiki Chtyfiulowey w Ewatigelii ñam podas | 4l 


КҮШ ney, ў {ей będzie ріег% (гу 0570207; О Jeżu! | sky 
(ү! ä któż ża toig Ewangelią nie póydzie? za vh 

j Wii | Ewangelig, Którą zaleca święta flarożythość? | fine 
M || kfórey, daić świadećtwó %ięcey iak trzydzies chal 

| JI HI ści milliońów Męczeńników? którey tyleKró. | 
M LN lefitw ; Królów poddało бе? która ńieprzelis feii 
| | ШП сгойа liczbę dufz liidzkich zbawiła? ОЕҗап- | ge 
AM gelio! o nieómylny obietnic wieczriych znaku! | flan 

| ү! | | O mądrości Bofkiey, pierwfże dzieło'! fiech | ti 
Ia ia wedłag ciebie żyję; fiiech (б gdyby to mo- | dzy 
1946 éna!) za ciebie timieram! będ, 

I Powtóre, potiieważ świat złemi przykłada. wadi 


ini 
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imi bardzo wielu do fiebie nęci, trzeba uczynić 
przedliewzięcie mocne unikania od wfzelkich 
okzżyi, mieyfć, osób gorfzącychź a ieżeli бе 
Коп) trafi, że między nićmi być frzeba; o- 
świadczyć Пё, że niczego riiechce im dopo- 
парас, coby 2 obrazą Patia BoGA było; у (еп 
będzie drugi gwożdź ha przybicie świata О 
Boże! za cóż ia mam Z zarazg dufzy moiey 
obcować? С2у112 nie mam przykładit twoiego 
Chryfte Jeżu? czyliż nie mam pfzykładu fag 
twoich w niebie у па ziemi żylących? Czy- 
iż nie mam ludzi, którzy fg przyiaciofini two: 
iemi?  Zgińcie oKazyć niebefpieczńie, mieyfca, 
ofoby, zgiń świecie. Boże! któryś Abrahama 
2 miafła Chaldeyfkiego, któryś Lota z Sodomy; 
któryś lud fzraelfki z Egiptu wyprowadził, 
«wyprowadź mię 2 okazyi grżechowych; = ie- 
Żeli mi (ię trafi być w ńich, day mi to ferce, 
2 którym fig Matatyafz oświadczył: choćby 
*vfżyfikie fiarody Królowi Antyochowi ройи- 
fźnemi fię (ау ; ia prawa Oyców moich, ftu- 
chać będę. 
Potrzecieś ponieważ świat prześladnie ćnio* 
ię iiż pofądzańieni; iuż ięzykiem, iuż okru- 
€ieńftwem, trzeba 2 Pawłem Apofłołem pos 
fłanowić: (1: Сой: а. b. 3.) tu'mmietoiefi mays 
finieyfza; żebym był od was, to ief 6d ludzi, fg- 
хойут: BOG ieft, który mię (2021; у ten ta 
będzie trzeci gwożdź na przybicie świata. Ob- 
gaduycies fzczekaycie, fzarpcie Rawę, prześlą: 
ёпу» 


бо2 Adwent VH. 


duycie świata hołdownicy; niedbam, bylem fię 
Bocu podobał, Gdyby mię Król zawołał, aby 
mię ubogacił; o iakbym na rofkaz iego fpie- 
fzył! nie uważaiąc pfa na drodze, któryby na 
mnie fzczekał. Вос mię zawołuie, aby mi dał 
fzczęśliwą wieczność; będąż mię w tym ta- 
mowały cnotę prześladniące ięzyki? Nie odfią- 
ріс od Jezusa moiego, a wy prześladowcy o- 
baczycie potym, iakoście zbłądzili; rie wcze- 
śnie będziecie narzekać: mos infenfafi. My z 
rozumu obrani, poczytaliśmy życie tego czło- 

Ка za głupftwo, а on ieft między Synów 

ich policzony! `' 

Poczwarte: ponieważ Świat niefłatek у 
żwódzca obłudny; trzeba uczynić obranie tych 
rzeczy, które fą fłateczne, wieczne, nieodmien- 
пе; у ten fo czwarty gwóżdź będzie na poko. 
manie świata, Dulzo 1поїа nieśmiertelna! a co 
ci z rzeczami śmiertelnemi? Dufzo wieczna! 
а co ci z przemiiałącemi?  Daycie mi pokóy 
iriterefa znikorne, interes interesów zbawienie 
dufzy moiey. O gdybym was wfzyfikie mógł 
porzucić! że porzucić riie mogę, przyrzekam, 
że ofłatniemi będziecie u mnie, pierwlzy in- 
feres zbawienia. O!Boze! bądź celem ferca 
moiego tu ma ziemi, bądź iftotną nagrodą mo- 
ią w niebie na wieki. 

Tę ia wam godni fędziowie moi zofławu- 
fe konkluzyą; treść iey na tym należy: świat 
йз krzyź wbić czterema gwożdziąni коте» 

cznie 
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cznie trzeba. "Teraz idę na ийер; do dękretu 
na zawołanie wafze, dali Pan Вос, czwartey 
Niedzieli fławię fię, a w przyfzłą Niedzielę na 
tym mieyfcu w fprawie przeciwko drugie- 
mu łotrowi, to ief czarta, przed {адет wa- 
fzym Йапе, Amen. 


RZE OKO 0303 соно оно оне 
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„Na Niedzielę 2. Adwentu. 
О drugim łotrze Dufzy , de ludzkiego 
fądu pozwanym. 
Joannes im vinculis. Matth: н. 


N 
m. fłanu łafki! со ci z niewolą? 
зс nayniewinnieyfzy Aniele, co ci z wię- 
zieniem winowaycom powinnym? Со 
ci Janie wolności Synów Bofkich opowiada- 
czu z kaydanami, łańcuchami? czas iefł, zrzuć 
z fiebie te okowy, Wiem ci dobrze, że dła 
miłości Bofkiey cierpieć pragniefz, ale uczyń 
dla miłości Bofkiey, ba dla miłości dufz krwią 
JEzusowĄ odkupionych, abyś te więzy z fie- 
bie złożył. Niedzieli przefzłey iednego ` zba- 
wienia nafzego łotra, to {ей świat zły na fad 
flawiłem, y powiedziałem: nunc Judicium efl 
mundi. ( Joan: 12. v. 31.) teraz іећ fad świata; 
dzifiay drugiego gorfzego iefzcze łotra dufz 
ludz- 
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ludzkich, Зак go nazywa Ewangelia: Xiążęciem 
świata у ciemności, czarta przeklętego trzeba 
mi poimac, у na fprawiedliwy fad. przypro- 
wadzić. . Dzielniey zaś go poimać, mocniey t= 
trzymać nie mogę, iak gdy rzucę na wino- 
%аусе te łańcuchy, któremi Janie niewinność 
twoia brząka. Tego więc nieprzyjaciela, 10- 
tra dufz ladzkich, Janowemi zniewolonego o= 
kowami, przed wafzym Trybunałem fędzio- 
wie godni flawiam dzikay, abyście go fpra- 
wiedliwie ofądzili у potępili, Do tego końca 
pozy ólcie mi, ażebym przeciwko niema gar. 
dłową uczynił żałobę, A chociafz wiele na o- 
fkarżenie iego powiem, bądźcie zatwfze u fie- 
bie pewitemi, że daleko оп więcey złego uczy- 
ñit, a niżeli ia złego przeciwko niemu powie» 
dzieć mogę, Niech ten móy zamyfł będzie na 
więkfzą BóGA chwałę, za twoim .błogofła- 
wieńflwem nayświętłza MARvA Panno, prze- 
dziwna Boca moiego Matko, 

Całą ofnowę nefiępuiącey тоу do troia- 
kiego podziału ściągam. _Naypierwey trzeba 
Mmi przełożyć, jak żawłziętą ten lotr piekielny 
ma wolą fzkodzenia dul(zom ludzkim; powtó- 
fe, iakj ma władzę y moc fzkodzenia dulzom; 
potrzecie, iakie ma zdrady у chytrości w 
fzkodzeniu дот. Gdy fig z tych trzech 
fzeczy ża pomocą Bofką wytłumaczę, йе wąt- 
pię fędziowie godni, że tak fobie pofłąpicie, 
јак wam nayfirowfza fprawiedliwość będzie 
Kazala: Skar- 


| 
| 
| 
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Skarga I. 


Migdłość .czarta przeciwko dufzom ludzkim 

{сї bardzo dawna, tego famego стаи .po- 
стега, którego on za cięlzkie przefłępiiwa, 
awygnańcem z nieba zoal. Tak mówi jJan'$, 
зу obiawieniu fwoim; (.fpoc: 12. v.12. ) Biada 
ziemi ...iż z/łąńił diabeł do war maige wielki 
тёр. Profze uważyć te owa: biada ziemi; 
dedwo bowiem co fanal na ziemi czart, tak 
mayoplakańfze biada fiało Пе całemu пагойо» 
avi ludzkiemu; sv fanie niewinności żyjących 
zgubił pierwfzych rodziców, а w rodzicach 
niezliczone miliony potomków ludzkich: væ 
terre. Profżę y to uważyć fowo; 2/орї 
„diabeł maiąc wielki gniów. Ме razy Pifmo S., 
albo mądrzy ludzie rzecz iaką nazywwaią wiel- 
Ка, znak iefł, że tamta rzecz albo fzacunkiem, 
«albo iska swłafnością przewyżfza infze rzeczy. 
Tak że Ewangelia Jana Chrzciciela nazywa 
wielkim, znak: że między fynami białychgło w 
.godnieyfzego <nie było nad fana. Ze.pofpolite 
zdanie: Alexandra, Bazylego, Alberta wielkie- 
ani zowie, znak: że pierwizy zwycięlkwy,, 
drugi .duchowną naukę , trzeci <umieiętnością 
filozoficzną zwycięzców, duchownych Gy» 
ców, .nauczycielów fzkolmych przechodzili. 
«Gdy tedy. Pfmo S. powiada, że czart zlłąpił 
na ziemię z wielkim gaiewem: ihabens tran 
magnam; przez to chce wyrazić, że gniew te- 
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go nieprzyłaciela ku ludziom, nie ieft iakikol. 
wiek, nie pofpokty, ale wlzyfikie a wfzyfłkie 
zawziętości ziemfkie przechodzący, 


Lecz fpytacie: z jakiey przyczyny tak wście- | 


kłego umyfłu przeciwko dulzom ludzkim ieft 
czart przeklęty, poniewaź mu ludzie nie złego 
nie uczyśiili? Różne tego daig przyczyny Oy- 
cowie S&.; pierwfza między niemi ieft, bo 
czart іе zawifnym nieprzyjacielem Pana Bo- 
GA. Chciałby mu powlzechne odebrać pano- 
wanie, chciałby, ile zdiebie, znieść у zabic Bo- 
GA; aże tego uczynić nie «noże, to przynay- 
таїеу na obelgę Bofkiego hanocu czyni, co 
może. Na człowieka, który іей obrazem Во- 
fkim, gniew fwóy wywiera, a przez tolży y 
znieważa Boca. Tak fobie pofłępuie, iak ów 
buntownik; podniożlzy rokofz.na zabicie Kró. 
la (swego, gdy mu fzkodzić nie może, obraż 
przynaymeniey iego tąbie, nafzubienicy wie: 
іга, pali; a przeto Królowi wzgardę fprawu- 
ie. Jak bowiem bonor czyniony.obrązowi Kró. 
lewfkiemu iefb honorem Króla, tak wzgarda 
obrazu Królewfkiego: jeft wzgardą Króla. 
„Wielką iefzcze tego gaiewu czartowdkiego 
przeciwko dufzom ludzkim przyczyną iefł ру- 
cha у wyniofłość iego. Chciałby (prośnik, aby 
od włzyfłkich był za Boca miany у fzanowa- 
my;dako przez kilka tyfięcy lat Poganie go czci- 
Ji, y teraz czarnokliężnicy, czarownice, y ci, 
którzy lig mu zapiluią, za Boca za Pana fwo- 
iego 


| 
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iego uznaią. Nigdy bowiem tego · nie odfląpi, 
co w hardym fobie uknował umyśle; Będę 
podobny naywyżfzemu; (1/fai. 14. v.14.) dla 
czego wfzyfłkich 'ufilności. zaiadły do 
przykłada, aby, ieżeli nie wfzyfłkie, tedy 
więcey dufz ludzkich od chwały Pana, Ro 
oderwał, a ku fweimu uwielbieniu у RA ze 
obrócił. Zazdrość iefzcze nie pomału gniew 
iego zapala ku nam; nie rad temu, abyśny 
to mieli, co on utracił, y te niebisfkie mieyfca 
ofiedli, z których on iefł zepchnięty; zwłafzczą, 
że iefteśmy daleko podleyfzey natury, a on ieft 
dofkonallzym, ziemi у ciała nie znaiącym 
ftyorzeniem. "Те w famey rzeczy gniewu 
czartowikiego, daie przy czynę Mędrzec, gdy 
mówi: (Sap: 2 ‚®.24.) Z mienawiści diabelfkieyy 
wefzła śmierć na okrąg ziemi. Otóż macie trzy 
zrzódła, z których ufławicznie gniew у Za- 
wziętość czartowfka nieprzebłagana przeciw- 
ko dufzom krwią JEzusową odkupionym 
wylewać Пе nie przełłaie. 

Profzę was zjtych famych zczódeł у przy- 
czyn zmiarkuycie, wnieście fobie: iak natęża- 
ney złości mufi być gnićw iego. Naypierwey 
dla tego czart na ludzi zawzi ięty, że Boca 
Stwórcy ich nienawidzi; więc gnitw iego ku 
ludziom nieufłasny y wieczny. Jak bowiem 
tego, aby nienawidził Boca, przeiłać nigdy nie 
imoże; tak aby zawziętości na ludzi nie miał, 
tego nigdy nie przefłanie. Powtóre dla tego 

czart 
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czart na ludzi zawzięty, że ief pyfzny y za» 
zdrofny; wie dobrze, że niceśmy mu złego nie 
uczynili, wie y to, że z zguby nafzey żadnego 
pożytku mięć nie będzie, у owlzem im wiz- 
cey dufz na potępienie pociągnie, tym mu 
więcey urośnie uciemiężenia w piekle, prze- 
cięż on rad fwoie przyimyie potępienie, byle 
tylko у dulze od Chryftula odkupione ginęły, 
Podobny do owego człowieka, który aby iego 
nieprzyjaciel obie oczy (гас, pozwolił iednọ 
fobie wyłupić oko. О iak złość iego natężo» 
na przeciwko ludziom! Kto dla pożytku fwe- 
go przesladuie, albo o krzywdę dswoią chce [Пе 
mścić, mnieylza złość iego; ale kto niewin- 
nego zwłalzcza 2 fzkoda «wlafną иса, ai 
zmisrna złość iego. _ Sędzioyzie moi gudni, 
uważaciefz tę okrutną tego łotra piekielnego 
zawziętość przeciwko dufzom Кгаріа JEzu49- 


wą odkupionym?  Czyłiź ta Хата mie zapali 


е, 


ge 


was do aieprzebłaganey fprawiedliwości, a z 
niey pochodz: ch kar, lak mogą być nay fu» 
rowfze? Mówi S. Qntoniaus: gdy obaczycie 
nieprzyjaciela, który na życie wafze nalłępo» 
wał, zaraz krew lip w żyłach wafzych zapala, 
cholera do żołądka wpada; a na cząrta nie- 
przyjaciela między włzyfkiemi nieprzyiacioł+ 
mi naywiękfzego, którego przed obliczem Was 
{дуз obwinionego do fądy lławiam, nie ma» 
cie бе obrufzyć fprawiedliwą, którey od was 
czeka у wyciąga polpolite dufz ludzkich do» 
bro gorliwością? Skar- 
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KAZANIE 17. WAR 
qe AR 
io Skarga Ш. 1 
20 Ebym zaś: waih Іер(23 o tym łotrze prze- 

e. klętym uczynił wiadomość, y bardziey 

ш | miecz świętey fprawiedliwości zaofirzył, о {| 
е. władzy у mocy, którą оп та іо fzkodzenia Е 
le dufzom ludzkim, mówić nieco, potrzebną | HA 
y | rzeczą być fądzę. Vona fine viribus ira, nie- | | 
0 | бе przyfłowie ; daremny gnièw, gdy nie po | 

10 | temu fiła; tak mnieyby nam (zkodziła zawzię- 

o, | tość czartowika choćby naywiękfza, gdyby ҮШ) 

е. | potemu czart fiły nie miał, y okrutnych (уо 1! 
Д ich zamyfów wykonywać nie mógł. Wie- W 


dzieć tedy godni fędziowie trzeba: że czart 
fiłę do działania rzeczy ma bardzo wielką. Je- ү 
dnego czarta moc wfzyftkich woyfk ziemfkich JM 
razem zebranych, wizyfikich lwów, koni, wo- 

| łów,y innych zwierząt nieprzełamanych fiły di 
| bez żadnego porównania przewyżfza у prze: { 
z | chodzi, Mógłby wfzyfikie miafła razem oba: IE 
(w | liċ, góry wfzyfłkie poprzewracać, Krółefiwa R 
cie | Włzyfikie fpuftofzyć, ludzi wfzyfikich trupem Jk 
os | położyć, ziemią całą iak piłką rzucać; nie mo- 

że iednak tey fiły zażywać bez dopufzczenia 

Bofkiego.  Pokazuie fię:to na Jobie S., które: | 
mu y iedney owieczki nie poraził, aż w ten 
cząs, gdy Вос pozwolił. Та iego obfztrna 


ha» do fzkodzenia władza y ludzi zafięga. Nie 
poż mówię otey władzy, którą naieżdża ciała lu- 
Joe Pp < dzkie; 
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dzkie, y dręczy, acz у ta firafzliwa; ale mówię 
о tey władzy, którą fzkodzi. dulzom ludzkim. 
Polpolite Oyców Swiętych zdanie, że iak 
każdemu człowiekowi od poczęcia iego daie 
Boc Anioła Stróża, któryby go bronił od 
wizelkiego złego; tak Lucyper każdemu czło- 
wiekowi od pierwfzego poczęcia przydaie 
czarta, któryby przez całe Życie iego ciągnąc 
go do złego, nakoniec zatracił dufzę jego. Wy- 
znać w prawdzie mufzę, co S. Piotr także у 
Paweł w Rozdziale liftu fwoiego czwartym 
do Efezów, także Jakób w Rozdziale йи fwo- 
jego piątym nauczaią; Że czart nad fiły nafze 
nie może nas kufć, ani zafzkodzić dufzy lu- 
dzkiey do zbawienia, chyba żeby fum na to 
pozwolił człowiek.  Czart bowiem ieft iako 
pies przykowany, fzczekać na przechodzącego 
może, ale okaleczyć go nie może, chyba fię fam 
do niego zbliży. Wfzakże trudno temu prze: 
czyć, że poniewolnym (pofobem wiele złego 
w nas prawować może, coby fużyć mogło 
do zatraty dulzy nafzey. Może krew wzbu- 
rzyć y zapalić ku lubieźności, iak czynił Pawlo- 
wi. Może dawno widziane y fyfzane rzeczy 
niegodziwe przyprowadzać na „pamięć, iako 
czynił Hieronimowi w Betleemfkiey fkale 
zamkoiętemu, fławiaiąc mu te w myśli biało- | 
głowy, które mięfzkaiąc w Rzymie oglądał 
kfztałtnie tańcuiące, у ku zbudzeniu złych chę- 
ві przybrane. Może pokłócić nainiętności gdy» 
by 
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by to pfzczoły w ulu, iuż gniewu, їо? łakom. 
fłwa, iuż zazdrości, podufzczaiące ku złemu, 
puściwizy do ferca ludzkiego natchnienię, 
Może zbliżyć okazye grzechowe, złą kompa. 
nią przyprowadzić, nafiręczyć ludzi gorlzą- 
cych tak fowami iaka uczynkami; nafłać 29 
białogłowy, iak niegdyś na Joba y Tobiafza 
wła(ne żony, albo iak na Tomafza z Akwinu 
у Jędrzeia z Aswellinu niewftydliwe niewialły, 
Tych y innych tym podobnych wiele okoli- 
czności ва zgrbę dufzy nafzey czynić możę. 
| Ze iednak prawdę mówić powinienem: te o- 
_koliczności przez Пе fame wzięte nie {з zgubą 
dufzy. Zapały krwi, imaginacye, okazye, koma 
panie, nafłania poniewolne, nie przyimowane, 
nie potwierdzone, odrzucene nie {з grzechem $ 
owo zgoła czart zawilny dufz nalzych nie- 
| przyiaciel, okrutny łotr, nic im fzkodzić nie 
może, ieżeli, aby im fzkodził, fam człowiek nie 


ozwoli. 
4 Skarga Ш. 


Mieiecie fig na to fędziowie moi godni, у 2 
śmiechem podziwieni'e mięfzaiąc, mówicie: 
cóż to ten Kaznodzieia czyni, wziął na fiebie 
ofobę ofkarzycieła prawnego, fpodziewaliśmy 
йе, że znacznym naflawaniem wielkiego łotra 
dufz krwią Chryiiufową odkupionych czarta 
obwini; а оп (woim mówieniem znacznie u» 
mnieyfzył kryminału winowaycy. Już ten bo- 
КОМЫ о wiem 
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wiem fłaby, y cale nie fzkodzący nieprzyia» 
ciel, który żadnego zwyciężyć nie może, tylko 
tego, który mu fię dobrowolnie y famo chcąc 
zwyciężyć dale. Tey ia od was cenfury fę- 
dziowie godni, iakem tylko mòwić począł, 
czekałem.  Przyznaię, że bardzobym małą na 
tego piekielnego winowaycę uczynił fkargę, 
gdybym na famey władzy iego do fzkodzenia 
dulzom ludzkim miał przefławać; wfzakże y 
wy przeć tego nie możecie, że bardziey, na 
niego fkarzyć nie mogę, iak gdy władzę iego 
małą z wielkiemi zdradami у ledwo dościgłą 
chytrością w fzkodzeniu dufzoń ludzkim połą- 
ezam _ Nieprzyjaciel fłaby ale chytry fzkodli- 
wizy ief, a niżeli nieprzyjaciel mocny, zdrady 
nie maiący.  'Tyfiące Filifiynów nie mogli 
zwyciężyć Samfona; chytra Dalila zwyciężyła: 
Dalila vinxit eum: ( Jud: 16, о. 12.) Bądź to fer 
dziowie moi, że czart przeklęty ieft małey wła- 
dzy, że fzkodzić nie może, chyba temu, który 
fobie fzkodzić pozwala. „ Ale ponieważ ieft 
wielki zdrayca, wielce chytry, przeto wiele y 
owfzem_nieprzerachowaną mnogość dufz lu- 
dzkich pozyfkuie. 

Zdrady czartowikie Їз dwoiakiego rodzaiu: 
jedne maiące początek у okazyą z tey fprawy, 
do którey czart człowieka podufzczeniem fwo- 
im prowadzi. Drugie maiące początek у oka- 
zyą z famego człowieka. Tak te iak tamte 
wielce Їз fzkodzące dulzy ludzkiey. Pozwól- 


cię 
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cie fędziowie moi, bym fig ku więkfzemu ob- 
iaśnieniu prawdy y, iaśnieyfzemu wydaniu 
zdrad fzatańfkich z tego, co mówię, wytłuma- 
czył. Wiedzieć potrzeba, że diabeł nigdy fię 
iawnie człowiekowi nie pokaże nieprzyiacie- 
dem, ale raczey zmyśla бе być przyiacielem; 
jak mówi Paweł: (2. Cor:n. v. 14.) [zatan prze- 
mienia fig w Aniola światłości. Sprawę. grze- 
chową, ktòrey wykonanie radzi, zwykł flo- 
‘'dzić;cukķkrować, dobro ukontentuiące albo po- 
Żyteczne z niey pochodzące pokazywać, obie- 
cować; tak iak Ewie zerwanie iabłka ucukro- 
wał Bófkiey władzy przyrzeczeniem: eritis fi- 
cut Bu, Nigdy on złego, które pochodzi Z 
grzechu, nię pokaże, umnieyfza go, tai, zakry- 
wa; a rofkofz lub pożytek grzechowy rozfze- 
rza. Ziarno fłodyczy czyni wielkim drzewem, 
kroplę pociechy czyńi morzem, tak ie zaleca- 
iąc, iąk rayy niebo... Zwykł iefzcze grzechy 
cięfzkię cnoty pokrywać płafzczykiem, у za 
przyfłoyną udawać cnotę. W Abfalona wmó+ 
wil, że rokofz na Qyca podniefiony był publi- 
cznego dobra gorliwością; ba y teraz łakom- 
fiwo zowie opatrznością, pychę powagą, nie- 
czyfłość pofługą przyrodzoną, zazdrość milo- 
ścią famego fiebie, obżarfiwo przellrzeganiem 
zdrowia, lenifiwo potrzebnym odpocznieniem. 

Zwykł on iefzcze namawiać człowieka de 
rzeczy takich, któreile z fiebie ani {а złe ani 
dobre, wiele iednak złego pólpolicie za fobą 


Pp3 cią- 


Adwent VIE 


ciągną. Bogatemu mówi: zgromadź iak may- 
więcey pieniędzy; koflerze: podź, gray w ko- 
ści, wkarty; Białogłowie światowey: ufłróy 
йе pięknie, utref włofy, twarz umaluy, ułóż fię 
до wfzelkiego powabu:y wdzięku; temu у o- 
жеши: dość ci Пе raz w rok wyfpowiadać, 
na co więcey; nie mafz nato przykazania. Te 
wlzyfikie fprawy w famych fobie wzięte, nie 
{з zwłafzcza cięfzką obrazą Pana Boca; wfzak- 
že iednak, gdy бе na nie mniey ofłrożni ludzie 
odważaią, w cięfzkie zapadają grzechy. Bo» 
раст w łakomftwo y krzywdy; gracz w gnie. 
wy, w przyfęgi, ofzukania, poiedynki; biało- 

lowa w lubieżność у w zgorłzenie; częfiey 
AWK, zaniedbywaiący w rozwiozłość ży: 
cia; y tak ten zdrayca od rzeczey cboiętnych 
prowadzi do złych, aby potym zaprowadził 
ha zgubę wieczną. 

ZsStykłon iefzcze człowiekowi radzić na> 
śladowanie, czynienie cnót prawdziwych, ale 
bez pomiarkowania; w prowadzi tego у owe- 
go w czytanie żywotów świętych, у to do. 
brze; uczyni mu wzgląd na ich przykłady, 
mówiąc: widzifz, iak to Święci Pańfcy dobrze 
żyli, trzeba ich naśladować, у to dobrze; daley 
namawia: nu ieno, czyń tek iak oni, włofien- 
nicy nie zdeymity z fiebie, ufławiczńe odpra- 
wuy pofły, bez.fenńe prowadź nocy, po kilka 
godzin klęcząc ttway na modlitwie, na twar- 
dey ziemi, kamień pod głowę położywizyę 

po» 
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fpoczyway. Мпіеу rofiropny świętofzek nie 
zmiarkowawfzy fił f(woich, nię poradziwfzy 
fię (powiednika, chwyci йе tego wfzyfłkiego, 
trwa. w przedfięwzięciu uparcie; у tu iuż źle, 
bo tacy ludzie prętko zdrowie Пгаса, flang Пе 
у dla Boca у dla ludzi niezgodnemi; innym 
do cnoty y pobożności wfłręt uczynią, wpa- 
dng, w tęfkności, apprehenfye yrofpacz. Ho- 
nor Regis judicium diligit. (Pf: 95. v. т.) Cno- 
ta żeby była z honorem Króla nafzego Pana 


Boca, trzeba ażeby miała rozfądek, pomiarko- . 


wanie, y rozeznanie duchów. Przydać tu na- 
leży: trafia е у to; że czart temu y temu poe 
dufzcza, aby flan бу dobry zamienił na le- 
pfzy; aby wfzyfiko na ubogich rozdał, а fam 


'żył w dobrowolnym ubófiwie; aby ślub wie- 


czney czyfłości uczynił; aby porzucił ten fpo- 
sob Życia, ktory ma do wyżywienia fwego, a 
fpuścił бе na Opatrzność Вока. Chwyci йе 
tego lekkomyślnie bez uwagi, bez porady , aż 
wfzyfłko zle tak duchowne jako cielefne na- 
fiąpi, у dopiero w ten czas pozna zdradę. 
Z.wykł iefzcze czart prowadzić do cnoty 
prawdziwey, wfzelkie pomiarko wanie y przy- 
zwoitość maiącey, ale tę famę przez iaki pró- 
żny koniec do ferca człowiekowi podany pfu- 
ie y obala. Naprzykład ten pości, aby przeta 
bliźniemu fwemu zafzkodził ; tćn fię modli, 
aby бе powiodło cudzołóftwo albo kradzież; 
ten iałmuźny daie, aby próżną pozyfkał chwae 
Ppa 103. 
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łę; ten Pannę ubogą zapomaga, aby iey zażył 
do lubieżności. Widzicie iak to może у cnota 
dla żle zamierzonego końca być niecnotą, Co 
Іерігеро nad fpowiedź :, a przecie у tę czart 
przeklęty przez zdradę uczynić może grzechem. 
Mówi Chryzofłom: chytry czart przemianę 
czyni; grzechowi odbiera wfłyd, у daie go 
fpowiedzi; fpowiedzi odbiera ufność odpu- 
fzczenia, y daieią grzechowi. -Wielu bardzo 
grzefząc maią Ufność odpulzczenia, a gdy Пе 
przyjdzie fpowiadać, taią dla nierozumnego 
wfłydu grzechy fwoie.y giną. Ze innych nie 
włpomnę; te to lą fędziowie nioi godni zdra- 
dy czarta, które maią 97 począt tek y okan 
zfprawy ludzkiey; któż wyrazi, iak wiele te 
zdrady w dufzach ludzkich. uczyniły fzkody? 
O tak. wielu fłodyczą grzechową ułudzonych 
gorzkości wieczne cierpi! o iak wielu na pła- 
fzczyku cnoty przeltaiących, w trabalne 'grze- 
chy zabrnęło! o iak wielu chwytaiąc (ię fpraw 
oboiętnych, ale z aicbe pionaj cm grze- 
chowym związek maiących dufzę firaciło! о 
jak wielu przez zamierzenie złych końców 
zafługi fwoie wynił zy wizy: nic nie maiące- 
mi przed Восем pokazałofię! Oiak wie u przez 
nieroftropność y ni epomiarkow anie, przez 
świętokradztwa у ślepe rzeczy obranie zginę: 
ło! temu. wfzylikiemu chytrość czartowfka 
winna, ferpens decepit. 

Są iéfzcze y drugie czarta zdrady, począ. 

tek 
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tek у okazyą z famego człowieka inaiące, а 
wielce zbawieniu iego келү у Кой 
we.  Częfłokroć czart chytry polłępuie fobie 
tak, iak wódz, ktory pod fortecę z s dka 
przyfzedł(zy, uważa, zkiórey firony iefi fob: 
fza, у do obrony niefpolobna, znalażfzy tę 
fironę murów, do niey fzturm przyp pufzcze y 
bierze iak fwoię. Tak 'czart przeklęty nim na 
człowieka карша pilnie, zkąd ief fab- 
fzy, to ie do którego grzechu ma w fobie 
fkłonność, Sih do pychy; czy do gniewu, 
czy do Jubieżiości ‚ czy do innego iakiego 
grzechu; a gdy toizimiarkuie, dobierze zgo- 
dnych do iego fkionności pokus, moc ny z 
nich uczyni fzturm у attsk, a ieżeli fobie pręd- 
ko człowiek nie poradzi, fortecę Chrytafo- 
wą, to iefł dufzę iego tep Tyran w niewolni- 
cze fwoie panowanie weżmie. Częfłokroć ie- 
fzcze czart chytry pofiępuie fobie tak, iak Hé- 
ròd; ten dowiedziawfzy fię о nowo-narodzo- 
nym.Królu, nie czekał, ale zaraz krwawą na- 
wałność wzbudził, by Króla zamordował. Tak 
czart widząc człowieka dobrze żyć poczyna- 
igcego, wiedząc też, (е człowiek. z na кигу 
fwoiey leka бе trud bez odwłoki wście- 
Купу impete kich pokus 'y przefzkód 
naiazdem czyna na niego, tak dalece, 
że będąc nowicynfz, a nie mogąc 


znieść więcey przeciwności, zaimyśia, 
iak Zydzi do Egi ptu, tak у оп do dawnego, w 


rozu- 
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rozumieniu fwoim fpokoynieyfzego , chociafz 
złego powrócić życia; albo przynaymniey w 
drodze dofkonałości nie pofiępować daley. 
Częfłokroć iefzcze czart chytry, obchodzi 
fię obyczaiem rybaka; rybak zakłuci, zamąci 
wodę, y w ten czas rybkę ułowi. Tak czart 
niewinne (gdyby to czyfła woda) fumnienie 
fzkrupułati, boiażniami, per(wazyami niegrun- 
townemi zamięfza, zakłuci, у do czego chce, 
w tey fumnienney ślepocie przyprowadzi, ła. 
спо zagarniaiąc dufze w Песі fwoie: ficut pi- 
Јгег,... fe capiuntur homines im tempore malo. 
(Eccle: gv. 12.) Częftokroć iefzcze cart zdray- 
ca naśladuie obyczaiu woyfka zdradliwie uflę- 
puiącego z pola. Gdy йе tym ufiąpieniem 
woyfko drugie przeciwne pozofłałe nie-iako 
ubefpieczy, gdy nie widząc, z kimby Пе poty- 
kało, broń złoży y zafypiać pocznie, w ten 
ezas chytry ufłępuizcy niby, z nagła powróci 
pięprzyiacieł , na niegotowych uderzy, zwy- 
cięży, zabiie, zrabuie. Tak у czart zwykł czy- 
nić; obaczywfzy on człowieka świątobliwego, 
dobrze przeciwko pokufom uzbroionego ta 
modlitwą, to pofiem, to iałmużną, to innetni 
duchowneini wynalazkami; niechce nacierać 
na niego, bo miarkuie, żeby mało co w fkórał; 
na niemały czas przefłanie pokus fwoich. Az 
gdy nieafirożny, obaczywfzy fię wolnym od 
wofzelkiey natarczywości, tufząc fobie wfzelkie 
befpieczeźfiwo, gdzie befpieczeńltwa nie mafz, 
go- 
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złoży zbroie duchowne, przelanie modlitwy, 
pofu, umartwienia y innych obron; gdy Пе ca- 
le nie [podzieie, w ten czas na niego uderzy 
zdrayca, zwycięży, zabierze wfzyfłkie fkarby 
zafług, w niewolą wieczną dufzę weźmie. 
Mamże więcey zdrad iego wyliczać ? Nie bg- 
Че; więcey оп ma chytrości, a niżeli ia mowy; 
więcey on uczyni złego, a niżeli ia rachować 
mogę; a chociażbym mógł rachować więcey, 
Żal mi rachować, bo mi wielka a niefkończo- 
na prawie dufz zatraconych liczba raczey pła- 
kać a niżeli mówić każe. Dam pokóy. w/zyfł- 
kiemu: fprawiedliwości, fprawiedliwości fg- 
dziowie moi godni wołam, y żądam, łotra te- 
go okrutnego iak możćcie, naylurowiey fądź- 
cie. Zły świat, gorfzy czart; świat widziemy, 
czarta, gdy nas у zkąd nas maieżdża, nie wi- 
dziemy; świat narzędziem zguby, czart fprzw- 
cą zguby; Świat zwodzi, ale na więki п'е 
dręczy; czart zdradza, у na wieki katowz:ć bę- 
dzie. Sprawiedliwości, fprawiedliwości nad 
tym łotrem fędziowie godni. 

Do tego końca za pozwoleniem takową da 
dekretu kładę konkluzyą. Ponieważ czart da- 
wną y tę bardzo wielką ma przeciwko czło» 
wiekowi nienawiść, у przez nicżliczone zdraa 
dy fwoie dufzom ludzkim fzkodził, y fzkodzić 
nie przefłaie, dla tego przefłaiąc na tym: praa 
wie Ewangelicznym: (Joan: 12. v. 31.) Prin 
sips kujus mundi ejisiciar, Xiąże świata tego 
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wyrzucony: będzie; czart, który іеЙ tym Xią- 
żęciem, z całego świata ma być fkazany na 
wygnanie, A że iedne wygnanie jego może 
być tylko na czas, iak uważa лікае 8. (Cap: 
4. V. 3.) Confirnmatar.. tentatione diabolas re- 
:лай abc) drugie na zawfze; Sądzie 
| ‚ zdanie mole ieft, aby czart był 
wygnańcem z świata wiecznym na zawlze. 
Przyczyna tego, bo według nauki Tomałza, 
złey woli fwoiey poprzefłać nie może, ani Йе 
kiedy р‹ oprawić: inflexibilis; przeto niechże 
nigdy nie będzie przywrócony. Zeby zaś to 
wygnanie iego było mu bolefne wielce, powi- 
nien być ze wizelkiego dobra nawet rucho» 
mego pierwey złupiony у odarty według kons 
fiytucyi od Pawła uknowancy: (Coltof: 2.v.15.) 

Exspolians principatus 67 poteflates, 

“Humacze Пе z konkluzyi: powiedziałem 
naypierwey, że cząrt ma być wygnańcem z 
z świata. Swiatem iefł człowiek, tak go na- 
zwał Filozof: homo mundus parvus, człowiek 
światem małym; z tego tedy świata ma być 
wygnany czart; wygnany z dufzy, wygnany 
zciałą, 2. dufzy, aby ani w rozumie, ani w 
woli, ani w pamięci nafzey, cząfiki fwoiey nie 
miał; z ciała, aby ani oko widziało, ani ucho 
fiyfzało, ani ięzyk mówił, ani ferce kochało, 
ani ręce dotykały tego, co е; czartu podo bać 
może. „Y to to 1еЙ, co mówi Paweł: nie da- 
waycie mieyfca czartu: nolite dare locum dig- 

bolo. 


miał 
ciali 


KAZANIE JF. 621 
bolo. (Eph:4. v. 21.) O Boze móy fłafznaż to, 
aby dufza moia, która ie obrązem twoim, 
miała być czarta dziedzićlwem2? Słulznaż to, aby 
ciało, które ciałem twoim karmifz, miało być 
przybytkiem, mięfzkaniem tego fprofnego ło- 
tra”  Wynidź odemnie zły duchu: egredere; 
iakom cię йе wyrzekł na Chrzcie Swiętym, tak 
powtóre, po trzecie wyrzekam.  Wyrzekam 
rozumem, wolą y pamięcią; wyrzekam gło- 
а, fórecin у wlzyfikiemi zmyfłami; wyrze- 
kam teraz, wyrzekam przy śmierci, wyrze- 
kam na wieki. 

Powiedziałem powtóre; że czart ma być 
RAY na wygnanie wieczne, Bedzie Пе on 

owracał, będzie ufito wal, aby znowu wfzedł 
По dufzy twoiey człowiecze, ale nie potrzeba 
па to pozwalać, trzeba na granicach fłangć; у 
wfłępu mu bronić. О Boze! wfzyfikiey {Му 
do tego przyłożę, abym za Ka, twoją nie- 
prze złamanie z czar tem w alczył,  Patrzyfz na 
mnie; uważafz, czyli też wierny tobie będę; 
gotuiefz mi koronę. О Вох! Чак mam wiel. 
kie pobudki do mocnego walczeńiia. 

Powiedziałem potrzecie: że czart ma być 
ze wfzelkiego dobra złupiony rzed wygna- 
niem. Wielką on nam uczynił krzywdę: wy- 
kradł zdradliwie naukę zbawienną z (erc na- 
fzych: aufert verbum (Marc: 4. v.15,) Малд! 
Јаке poświęcaiącą , cnoty nadprzyrodzone tak 
'Teologiezne iako moralne; wydarł wfzyfki 

dar: 


6.2 Advent РИ. 

dary y ozdoby duchowne. Trzeba to wfzyf. | 0 
kostemu łotroswi odebrać. O Boze! iakżeby cie | 
ei йе Oblubienica twoia , dufza moia fławiła, cialo 
gdyby przyzwoitey ozdoby nie miała? Odday do] 
mi czarcie łalkę poświęcaiącą. Swoię Йгасі- | ciwi 
łeś przez pychę; moia cię nie uczyni fynem | р 
przyłpolobionym Bofkim. Odday mi wydar- | gach 
tą łafkę; ia będę Boca moiego fluga у fynem, 
ty bądź wygnańcem na wieki. Sędziowie moi pol 
godni zofławuię wam tę konkluzyg do dalfze. | t% 
go dekretu. Znowu teraz na ийер póydę; Nie. | kich, 
dzieli zaś przyfzłey przed obliczem {аби wa. | m 
fzego z trzecim łatrem idufz ludzkich го2рга- ог: 
wie Пе, Amen. ий! 
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Na Niedzielę 3. Adwentu. prz 
O ciele trzecim łotrze Dulzy do ludze | twoi 
kiego fądu pozwanym. częta 

Ма: 


Sy,  Tuguises? Joan: 1. 

© Nie pytam, kto jelles; pódź, dokąd cię 
ya prowadzę. Wielebyś zmyślał ; udawał- А 
"R byś Бе za рггуіасіеја, towarzyfza do- [Т 
mowego. Nie pytam, К ielłeś; idź konie- 
cznie, -nieprzyiacielem, zdraycą, rozbóynikiem 
iefteś dulz ludzkich; chodź па fąd, Trzeciego 
wam фига fędziowie moi 'godni przyprowa- 


dzain. 
à 


* 


KAZANIE III. 628 
dzam. Po tamtych dwóch fławionych: świe. 
cie pierwfzym, czarcie drugim nieprzyiacielu, 
ciało ludzkie, które iefł trzecim wwinowaycą, 
do Trybunału walzego wiodę. Y żebym prze- 
ciwko niemu kryminalną uczynił żałobę, na- 
fiępuiącey mowy całą ofnowę w trzech fkar- 
gach rozporządzę. Naypierwey powiem: со 
zac ten zbóyca dufz ludzkich; powtóre: со za 
fpofoby ma fzkodzenia dulzom ludzkim; pos 
trzecie: co.za fzkody fprawuie w dufzach ludz. 
kich. — Gdy fig z tych trzech агр wytłu- 
maczę, nie wątpię fędziowie moi godni, że za- 
ofirzycie pióra, y dekret, iaki kryminały iego 
zafużyły, iakiego Prawa y Statuta Święte wy» 
ciągaią , о daki wielkie w dufzach krwią Chry- 
ftufową odkupionych poczynione fzkody wo- 
laia do was, zapilzecie. Byście to uczynili, niech 
wam Вос dopomoże; niech dopomoże y mnie, 
bym ku więklzey iego chwale, a ku wafzey 
przefirodze dobrze mówił. Stanie бе to za 
twoim błogofławieńlfitwem niepokalanie po- 
częta PANNO, у przedziwna Boga moiago 


Marko. 
Skarga I. 


Rzech ieft głównych -nieprzyiacioł dufz 

krwią Chryflufową odkupionych; świat, | 

ezart, y ciała. Między niemi iednak naydziel. 

nieylfzym у nayfpofobnieyfzym do :fzkodzenis 

dufzem ludzkim ieft łotrem «ciało ludzkie. Dzi. 
Wie. 


624, Adwent VII, 
wuiecie Пе fędziowie y mówicie: (07 to cia- 
ło, które fig w nas zamyka, które ieft częścią 
iltoty паЃгеу, które їе domow nikiem nafzym, 
będzie nafzym naywięklzym nieprzyjacielem? 
tak jeft а nieinaczey. Dla tego famega, że 
iefi domowym zdraycą, iefl R a nie- 
przyjacielem; nigdyby tak, nie fzkodził, gdyby 
domowym nie był. Pomyślcie fobie o For. 
cy iakiey: jeden nieprzy ЕП zew nątrz ią o- 
pałał w koło, у fzturm woienny przypufzcza; 
drugi nieprzyjaciel wewnątrz fą lami obywa- 
tele roźróżnieni, y na zgubę miala przekupie- 
ni. Któryż tu gorlzy y fzkodliwízy nieprzyja- 
ciel? Odpowie ! każdy: przeciwko zewnętrznym 
jogłaby być obrona; ale na wewnętrznych 
rzyiacioł leka Оға nie mafz, Dufza krwią 
Chtyftufową odkupiona ieft fortecą; świat у 
czart fa nieprzyiaci A którzy tę fortecę oble. 
gli, y баат do niey przypufzczaią; świat pró- 
3, czart zdradami fwemmi. Ale ci nieprzy- 
iaciele я сму łacno ich zwyciężyć mo- 
па. Ciało zaś jeft nieprzyiacielem wewnę- 
trznym , ieh domowym ; zamiaft pomocy 
broń duchowną odbiera dufzy, тапа} odpo- 
ru bramy otwierą; cokolwiek może być fzko: 
dliwego dnfży, tego pragnie у wprowadzić u- 
Пиле: caro enim concupi/cit adverfus fpiritum. 
mówi Pawel (Gal: $.0.172) Cóż może być 
nad niego fzkodliwfzego? Nędzna dulzo! ko» 
muż wierzyć będziefz, "gdy domownicy twoi | 
nieprzy- 
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nieprzyiaciele twoi? gdy ten, który cię firzeże, 
na zgubę twoią dybie? gdy podfkarbi twóy 
kradnie cię? Ah bardzo cięfzka przeciwko do» 
mowęmu łotrowi obrona! 

Wfzakże mnieybym naftawał, choćby cia. 
ło domowym zdraycą będąc, fzkodziło dufzy; 
gdyby бе przynaymniey albo dufza nafza od 
ciała odlirychnąć, albo ciało od nas, iak nie- 
gdyś Agar z domu Abrahama, wyrzucone byś 
mogło. Ależ Бо to żadną miarą, póki żyiemy, 
być nie może. Człowiek może świat porzucić, 
у od niego Пе oddalić, idąc naprzykład do Za 
konu, gdzie do wfzelkiey światowości zame 
knięta forta; albo na pufynią, gdzie człowie- 
Ка nawet nie obaczy.  Czart może odfłąpić na 
zawfze albo na nie mały czas od człowieka, jak 
mówi Ewangelia: (Łatc:4. v.13.) Confummaa 
ta., . tentatione diabolus yrceffit ab illo ай tema 
pus. Od ciała zaś człowiekowi oddalić Бе nie. 
podobna. {dziefz na pufłynią? idzie y ciało; 
do Klafztoru? idzie y ciało; do Kościoła? idzie 
у ciało; idzie, у fwoiemi zdradami у naiazda- 
mi prześladuie. Podobnie dufzy z ciałem, iak 
mężowi z złą żoną; odfiąpić od niego niechce, 
a zawfze mu głowę gryzie, у krzywdzi ро w 
wielu; aż chyba śmierć to uprzykrzone ro« 
ztrzygnie towarzyfłwo, Tak dufza do póty fig 
nie uwolni ód ciała у od'iego natarczy wości, 
póki ich śmierć nie podzieli, Y totoieft, ce 


z glg 


Qq 
X. Balfama Przygod: Tom VI 
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z głębokiego ferca wołał Pawel: (Жош. 7.0.24) 


kto mię. wybawi od ciała tey śmierci? je 
Ztąd okrutnieyfza złość ciała przeciwko du- к 
{ту pokazuie бе, że Йе iey wielka niewdzię- н! 
czność ой niego dzieie, świat żadnego dobro- | 4, 
dzieyftwa od dufzy ludzkiey nie odebrał; czar- | g 
tu teź przeklętemu nic Dufza ludzka nie świad- | } 
czy; chociaż tedy ma iakie od nich prześjado- | т, 


wanie у zdrady. mniey ią to boli. Ale ciało 
niezliczone prawie dobrodzieyftwa łafki od | ү. 
dufzy ludzkiey odbiera. Ona go karmi, ona | 
przyodziewa, ona przy wrodzoney y nabytey | 
pzdobie utrzymuie; ona wygody mu wfzelkie | 4 
czyni, dzwiga, nofi, piaftuie, od zafypiaiącego 


nawet у na krok nie odftępuie. То czyni dla а 
nięgo, со Matka dla {упа iedynaka, co oblu- К 
bienica dla oblubieńca, co fuga dla Pana. Z к 

tym wfzylikim ciało niewdzięczne na tyle у к 
tak wielkich dobrodzieyftw ра nie та. АТ 
iące, przeciwko dufzy Dobrodzieyce, Opie- $ 

kunce, -Zywicielce fwoiey uftawiczne knuie | * 
zdrady, czyni zafadzki, na zatratę iey czuwa. К 
Со to ieft za męka dufzy? Dawid bolał bardzo a 
па to, gdy mu'obcy na drodze zalłąpili nie- з 
przyiaciele, у kamienie przeciw obliczu кро A 
miotali; ale gdy fobie przypamniał, że go {уп РИ 
wlafny Abfalon na śmierć fzuka: ta hańba Kró. | 5 
lewfkiego maielłatu od obcych uczyniona o- ad: 
chłodą mu йе zdała. Kazał im dać pokóy, nie ti 
zabiłać; to tylko z żalem w ten czas wyrzekł: ui 


(a. Reg: 


KAZANIE ІНІ. 627 
(z.Reg:t6.v. и.) Syn тоу, który wyfzedł z 
żywota mego, [xuka dufzy (to ieft śmierci) mo- 
iey. Cięfzkie {а dufzy prześladowania od świa. 
ta, od czartą obcych nieprzyiaciół, ale wzglę- 
dem prześladowania, które od ciała ponofi, 
fodnieią у maleią; bo prześladowania od cia. 
ła pochodzące fą dla niewdzięczności dolegli. 
wize. 

Nie trzeba у otym wątpić, że daleko wig- 
kfze ma fiły ciało do porażenia dufzy, aniżeli 
świat y czart; bo Chryfłus Jezus z światem 
у czartem woiował, y przez woynę oby- 
dwóch zwyciężył. Woiował z światem w 
Jerozolimie , kiedy go chciano uczynić Kró. 
łem; on w ten czas ufzedł. Woiował z czar. 
tem: to na pufłyni, gdy poft czterdziefiodnio- 
wy odprawował, to na wielu innych miey- 
fcach. _ Obydwóch zwyciężył; zwyciężył 
świat, bo mówi u Jana: (Сар: 16. v. 33.) ufaj- 
сів, zwyciężyłem świat. Zwyciężył czarta, bo 
mówi u Łukafza: Dałem go pod nogi wafze. 
Z ciałem zaś Chryfius Jezus żadney woyny 
nie miał: bo ciało iego nayświętfze było bez 
grzechu y bez pożądliwości do grzechu. A po- 
nieważ Chryfłus żadney woyny z ciałem lu- 
dzkim nie miał, idzie za tym, że go nie zwy. 
ciężył ; ale tylko z męki fwoiey przeciwko 
zdradom iego zofławił nam Jekartwo у'ро- 
moc.  Wnieścicfz fobie daley, że mufi byś 
wielka fila ciała ludzkiego dọ fzkodzenia du. 

992 ízy. 
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| fzy, Јак żołnierz świeży mocnieyfzy іећ do | gy 
JAJ) zwyciężenia nieprzyiaciół , a niżeli żołnierz | wr 
JM woyną znużony, albo na głowę fłarty; tak cia- | ozy 
ło mocnieyfze ieft przeciwko dufzy , aniżeli fpo 


| 

Al świat y czart, iuż woyną przekonani у fiarci 

| od Сһгуйша Pana. Owlzem śmiem mówić: | 55, 
ү 


| świat y czarti cokolwiek Шу таја przeciwko | ti 
| dufzy, wfzyfikę od ciała maią. Gdyby w ciele | (у 
|| nie była.dufza, azażby ią świat zwyciężył? gar- | py, 
Pi dziłaby rzeczami materyalnemi; atak że iefł | z, 
obtoczona błotem, błoto iey lmakuie. Azażby | gi, 


ją czart ofzukał ? Jaśnieby poznawała ofłatni | p, 
{жоу cèl, у od dążenia ku niemu zatamować 


by бе nie dała; a tak w ciele zofłaiąc ślepą po 

| jeft, iak w ciemnym więzieniu nie widzi te- | g, 
| go, na co patrzyć powinna: corpus tenebro- 

| fum, mówi Ewangelia. (Matth:6, v. 23.) ý 

| To nam iefzcze pomoże, do poznania zło- н 

ү! ści ludzkiego ciała, ieżeli Пе na to obeyrzemy, Ov 


Że ieft powfzechnym wfzyfikich prawie ludzi 
rozbóynikiem. Swiat y czart (а піејако fzcze« | |. 
| gulnemi łetrami ; Бо alboż mało ludzi ieft, | 
"IM którzy Świata nie znaią? zwłafzcza, którzy od | 
| młodości w ćwiczenie puftelnicze albo zakon- | 
| | ne oddani. Alboż mało tych, którzy nie zna- 
ją zdrady y natarczywości czartowfkiey? nie- | 
| zliczona ich liczba między profłakami y wie- | 
LIG śniakami. Z wieśniakami bowiem czart nie 
ү bardzo walczy, z tey przyczyny; że albo dla 
fiateczney profłoty fwoiey zdradzić fię pie da- 
13, 


| figi 


fay 
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dzą, albo zdradzeni grzechu nie maią, ponie- 
waż niewiadomość im właściwa, grzechu nie 
czyni Ciało zaś ludzkie łotrem wfzyfłkich po- 
fpolitym. Wfzyftkich prawie ludzi napafłuie, 
naieżdźa y zwycięża. Młodych у ftarych, mg- 
żów у białychgłów , Małżonków y wolnych, 
świeckich у Duchownych , mądrych [у pro- 
ftych, bogatych y ubogich, fabych y mocnych, 
Królów у poddanych. Widzicie to w Samfo= 
nie naymocnieyfzym ; w Dawidzie naywfpa- 
nialfzym, w Salomonie naymędrfzym. Rzad- 
ki bardzo y ledwie go znaleść można; które» 
goby nie naieżdźało ciało. Rzadki, któregoby 
nie zwyciężyło: continua pugna, Є? rara vi- 
floria mówi Auguftyn. 

S. Wincenty Ееггегу, gdy nad iednym 0= 
petanym w Florencyi w: Kosciele wielkim lu- 
dzi pełnym exorcyzm czynił, odezwał fię czart: 
Qycze day pokóy Exorcyzmowi; widzifz iak 
wiele tu ludzi; ieżeli który między niemi ieft, 
któryby w życiu myślą dobrowolną albo in- 
nym lubieżnym uczynkiem nie obraził BoGA, 
niech mi fowo rzecze, 'a zaraz z tego czło. 
wieka wyniydę. Kilka tyfięcy mogło być lu- 
dzi, żaden niechciał, у nie śmiał rozkazać cezara 
tu. Może kto mówić, że czart ociec kłamfiwa 
chciał w ten czas przez potwarz zawfłydzić 
wilzyfłkich. Niechcę fię oto fprzeczaćzale niech 
бе ieno każdy pomiarkuie z famnieniem wła. 
fnym, a uzna, że podobńio kondycya od czare 


Qq3 
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ta założona nie potwarzą ale prawdą była, у 
pewnieby fię w Kościołach Polfkich, w Ko- 
ściołach Krakowfkich prawdziła, Otoż na wam 
powfzechną klęfkę; na wam łotrów łotra, tak 
nazywam ciało ludzkie. Choćbyście lędziowie 
moi godni, zapomnieli o innych złych wla- 
fnościach iego, to- powfzechne okrucieńftwo 
ezyliżby was nie powinno pobudzić do fero- 
wania nayfurowfzego dekretu? Gorfzym ieft 
łotrem od świata, od czarta, więc ma być fu- 
rowiey niż oni karany; aiężeli nie może być 


karany, iak karanym być powinien, tak po- | 
winien być karany, iak tylko karanym być mo» | 
że. Przeftrzegam was zaś fędziowie moi go. | 


dni; na wdzięki у pochlebftwo iego nie patrz- 


cie, byście бе, iak Grecki niegdyś Senat miło» | 


{nym Heleny ułudzeniem, nie dali ad fprawiee 
dliwości uwieść tego łotra omamieniem. 


Skarga II. 


Bym wam do tego przefzkodził, a ofno- | 


wę żałoby kryminalney, у miecz fprawie- 
dliwości świętey bardziey zaofirzył; opowiem: 
iakiemi fpofobami ten łotr ludzi naieżdża y 
zwycięża. Troiaki ief ftopień pokus od ciała 


pochodzących. Pierwfzy: na którym gdy du- | 


fza fłanie, łatwo upadnie, Drugi: na którym 
gdy dufza fłanie, zapewne upadnie. Trzeci: do 
którego gdy dufza przychodzi, tym famym iuź 
upada 
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upada y ginie. Tłumaczę fię z tego: ciało ludz- 
kie naypierwey człowieka do tego fkłania, 
aby fig o wfzyfikie wygody naypomyślniey- 
{ze Вага, у ich do woli do fytości używał. 
Takowemi wygodami fą potrawy. delikatne, 
napoie wyśmienite, (гасу piękne y modne, po- 
ściele miękkie, izby wefołe, ozdoby mięfzka- 
nia wfpaniałe, pieniądze y kleynoty znaczne, 
piefzczoty , pochlebftwa, kapele, śpiewania, 
kompanie, rozrywki różne; zgoła wfzelaka 
miękkość, wdzięczność, ukontentowanie. Y' u- 
mie to wlzyfłko pięknym pozorem malować 
zdradliwe ciało. Wfzakże mówi: w tym grze- 
chu nie mafz? wfzakże to uczciwe ochłody y 
zabawy? wfzakże y tego potrzeba? a oto gdy 
człowiek zapomniawfzy miary rofłropności, 
bez pomiarkowania tego wfzyfłkiego zażywać 
pocznie, zinyślność fwoię nafycać, kontento- 
wać; wnet һе do wfzelkiego złego fkłonnym 
ftaie, bo gdy бе dufza do tych miękkości przy- 
uczy, abieie, у moc! do uniknienia od grzechu 
cale w niey ginie. Jak żołnierz, gdy w rofko- 
{гу żyłe, na woynie być mężnym nie może; 
zaś gdy trwa na zimnie, wędzonce, fucharze; 
zmężnieie myśl iego, ftwardnieie do boiu cia- 
ło. A co Sodomę miafło do tak fzkaradnych 
brzydkości przyprowadziło ? mówi Pifmo: 
(Ezech:16. v. 49.) iniquitas Sodoma ... abundan- 
На. Sodoma wízyílkiego dofyć miała. Oko 
widokiem miłym, пак napoiem у potrawami 


944 deli- 
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delikatnemi, fłuch wdzieczną melodyą, dotknię 
сіе miękkością, ferce fortuaą pieniądzmi kon- 
tentowzali; iedli, pili, pracy włzelkiey chronili 
fig. A iakże ten fprofny olieł przy tak dobrym 
obroku brykać nie miał? 

Powtóre ciało ludzkie fkłaniać zwykło czło. 
wieka, aby (ię zakochał w tych rzeczach, które 
nie z daleka, ale z blifka do lubieżności fłużą, 
y jak mówią Teologowie у duchowni, bliżfzą 
okazyą do grzechu czynią. Dakowe rzeczy fą: 
poufałośc у przyiażń. z ludźmi częfło бе grze- 
ehem nieczyfłym mażącemi; czytanie kfiążek 
oblzernie traktuiących о wfzetecznościach; dy- 
{кигу cielefne długo prowadzone, а dla milfze- 
go fluchu różnem allegoryikatni przekładane; 
pieśni nieforemne, zapatrywania е dobrowolne 
y długie na twarzy białychgłów urodziwych; 
polityczne niby y; przylłoyne dotykania ich у 
całowania, ale podobno ogień iaki maiące w 
fobie; lity wżaiernne oświadczaiące ferca, ro- 
zumieć możecie iakie, zwłafzcza, gdy do nich 
przyltapią podarunki. Radzi człowiekowi 
zdradliwe ciało; y innych wiele podobnych 
rzeczy, których wyliczać nie mam czafu. Gdy 
fig ich człowiek nieofirożny chwyci, доба ie. 
go iuż na drugim Йорпіџ ftaje, to ief wielkie 
podobieńftwo y ledwie nie pewność, że ginie. 
Człowiek bowiem w ren czas iak proch firze- 
lany wlzelką ma gotowość do zapalenia Пе я 
firony twoiey, byle tylko ifkierka zezwolenia 

padła, 
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padła, iużci zguba. Gorfzący ludzie przywiodą; 
kfiążki, lifty, dyfkurfa, pieśni niewfiydliwe za- 
rażą; pocałowanie na śmierć wyda; ba y fa- 
me narażanie fię na niebefpieczeńfiwo grze- 
chu zgubi, według nieomylnego Pifma wyro- 
ku: (Eccli: 3.v.27.) kto miłnie niebe/pieczeń- 
Jiwo, w nim zginie. 

Potrzecie ciało ludzkie zwykło nakłaniać 
człowieka do fprofnych rzeczy; у ten ieft trze- 
ci ftopień żdrad iego, na którym gdy dufza 
flanie, tym famym ginie.  Sprofność iedna ieft 
<w myśli, druga w fłowie, trzecia w ticzynku. 
Do fptoffości myślney. należą myśli fzpetne 
dobrowolnie przypufżczone z przyzwoleniem 
na grzech, albo na zabawę w nich; takież (а 
delektacye, upodobariia, pragnienia. Do fpro- 
fności Rowney należą namowy, folicytacye, 
dyfkurfa do lubieżnego dążące końca, Do fpro- 
fności uczynkowey należą nieczyftości, ctdzo” 
łóftwza, kazirodztwa, świgtokradztwa, gwałty, 
fodomie, miękkości, patrzania, ftuchania, doty- 
kania niewilydliwe, y inne cielefne fzkarady. 
Jeżeli człowiek da fig ułudzić ciału, у na iaka- 
kolwiek 2 tych odważy йе fprofność , їйї du- 
fza iego zginęła; bo każda z wyliczonych w 
tym trzecim fłopniu fprawa ieft  cięfzkim 
śmiertelnym grzechem. To to ief, co Mędrzec 
Pańfki powiedziai: (Prov: 5. 025.) Plafłr mio- 
du wargi nierządnicy ...lecz ofatnie rzeczy iey 
gorżkie iako piołun, у ofire iako miecz, kroki 


634 Adwent VII. 

ity przechodzą do piekła. X znowu (Сар: 7. 
U. 22.) tdzie za nią iako wół, gdy go ma rzeź 
wiodą, y iako baran pofkakuiący, a mie wiedząc, 
Że do powroza głupiego ciągną, aż przebiie 
Arzała wątrobę iego; iako gdyby prak fpiefzył 


le 
N | 
fądki 


fig do Вада, a nie wie, że idzie o niebejpieczen- | from 
шо dufzy iego , Rowa fą Ducha Swiętego. fię w 
Uważcie tu fędziowie moi, Że ten troiaki fto- fe; 
pień zdrad nieprzyiaciela dufz nafzych ciała, dwa 
ma iakiś między fobą związek. Kto fłanie na | traty 
pierwfzym, łacno idzie do drugiego; kto póy- | men 

| diw 


dzie do drugiego, koniecznie pofłąpić muli do 
trzeciego; to iefi: kto za powodem ciała zby- [ku 
tecznie we wfzyfikim wygadzać fobie pocznie, | tenl 
ten бе lacno odważy narażać na grzechowe | dufu 
okazye; kto zaś narazi бе na grzechowe oka- | wigi 
zye, zapewne albo myślą, albo fłowem, albo | viel 
uczynkiem wykroczy przeciwko świętey czy- | Mór 
ftości. Człowiek lubieżny iak mucha, naypier- | nik 


wey przyleci do miodu; otóż to pierwfzy fto- | fiwa 
pień fzukania wygód; potym żądłem fwoim | (3.1 
ара flodyczy у kofztuie, otóż drugi fłopień | ш 


narażańia fig na okazyą grzechu; zakofztowa- | fya 
wfzy wleci w miód, y) w nim ulgnąwfzy gi- | neg 
nie, otóż to trzeci fłopień famego grzechu. | tuz 
Niefzczęśliwy miodzie, któy nędzney mufże | gno 
odbierafz życie! ale o daleko niefzczęśliwfza | iey 
flodyczy lubieżna, na którą tyfiące ludzi oślep | fzką 
lecąc, gdyby to nędzne muchy giną: Gu/lavi... | m t 
paululum mellis, ЄЎ ecce morior. (1. Reg:14-v-43:) || wi f 

каг. | 
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NE wątpię fędziowie moi godni, iż pię- 
knym, którym was Boe udarował, roz- 
fądkiem, uważacie (pofoby do fzkodzenia du- 
fzom ludzkim u tego łotra zwyczayne, у tym 
fig wam zdaią okrutnieyfze, im {а тіге, fod- 
fze; bo ucukrówana trucizna albo puginał ie- 
dwabiem pokryty {а fkutecznieyfzemi do 2а- 
traty człowieka. Pozwólcie mi iefzcze mo. 
mentu czafu, abym wam do ułożenia fprawie- 
dliwego, o którym zamyślacie, wyroku krót- 
ką uczynił wiadomość o tych fzkodach, które 
ten lotr ludziom lubieżnością zwyciężonyn y 
dufzom ich zwykł wyrządzać.  Możefz być 
więklza kiedy fzkoda у niefzczęście, iak czło- 
wiekowi odebrać rozum ? ate czyni ciało. 
Mówi Salomon (Prov: 6. и. 32.) kto cudzoło- 
źnik іе przez niedofłatek ferca, to tefi dla głup- 
fiwa fwoiego, fłraci du/zę /woię, у Ezdrafz 
(3. Efdr: 4. v. 26.) wiele ich pofzalato dla żon 
fiwoich. Bo czyliż nie fzalona (prawa: gdy be- 
'ftya Pana fwego, człowieka rozumem nada- 
' nego do chltwa prowadzi, у mówi do niego: 
tu zemną leż; to бапо у fiomę iedz, w tym 

| gnoiu nocuy; a Pan, który ma w тосу fwo- 
iey to bydlę fprofne, ma fwoie у uczciwe mię» 
fzkanie, przyzwala na опе befłyalfką radę, y 
na towarzyftwo niewolnika fwego. Такі (moe 
wi Pifmo) zbiera fobie fromotę, y hańba lege 

nigdy 
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nigdy zmazana nie będzie. Czytając ia Ezdra- 
fzą, napadłem na te Zorobabelafłowa, (3. E-| 17) 
) Widziałem Apamenę . „atałoż wi-| Je 
hg, gdy fedziata podle Kr dla po pra- 
wey fironie, y zdięła koronę % głowy iego, y. 
włożyła na fie; a dłonią Króla biła od le, a 
ой ma то | kak ү ufła, patrzył gd 
wię, a ieżeli fe nań uśmiechnie, smiecie jeż” 
bo ieżli fig MAN rozgniewa , pobłaża ity, aż | uey 


świa 


U 
о! 
fłan ( 
ciało 


chów 


zgn | 
go zafię włafkę przyimie, Вота y hifto<| albo 
florya Pifma Swiętego. “Теп głupi Król ей | 29 
żywym obrazem człowieka lubieżnego. Ciało y ob 
iego wzmaga fię przeciwko dafzy iego, koros bieżn 
nę pofłulzeńftwa y rządu odbiera dulzy, у kła: ciąga 
dzie na głowę fwoię, fluga Pani, niewolnik | P% 
dziedziczce rozkazuie; pokulami fwoiemi wyż | (у | 
cina iey policzki, iak mówi Paweł: (2. Cor: zz. | 010 
0.7.) айй... е} miki fiimulnscarmis.:. тй | ni Ka 
me colaphizet. А on Бе па to śmieie, pochlebia | 201 
ciału, przeprafza go. Со za fzaleńfiwo! nie | Wize 
darmo prze efirzega Paweł: ( Rom: б. t12 ) nieehà | Tani 
Że mie kroluie grzech 10 wafżym fmieytelmym bng | 
ciele, żebyście рори јат mieli być pożą żądliwościom | 
iego. 

To gorlza, że ten łotr zdradliwy odebra: 
wizy roztim, który tel okiem wewnętrznym 
człowiekowi, prowadzi go oślep па wfzy fikie 
zbrodńie. Nieczyfłość rzadko poiedynczo cho- | 
dzi, ale w t towarzyfłwie m różne grze- | loki 
chy prowadzi. Dawid był cudzołożnikiem, | шщ 

wraz 
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wraz у amężobóycą. Salomon lubieżnikiem o- 
raz у bałwochwalcą. Herod dla mierządnicy 
Jana zabił Czary, trucizny, zdrady, іа уме 
świadectwa, przyfięgi, niefprawiedliwości, ro- 
zboie: potomftwo to lubieżności. Ztąd-wynika 
flan ów opłakany nędznego lubieżm) ka, że go 
ciało zdradliwe watak cięizką rozmaitych;grze- 
chów wprowadziwfzy niewolą, do wyjścia z 
niey wizelkie Zagradza drogi; tak dalece: że 
albo ńiepodobną, albo bardzo trudàg poprawę 
Życia czyni. Inne grzechy raz popełnione e Noe 
y obrzydźenie od fiebie czynią; lecz grzech lu- 
bieżny trucizną fwey rofkofzy „do fiebie przy- 
ciąga, a im Бе więcey powtarza, tym иіскеу 
pożądliwości pożar w.człowieku fprawuie. Z 
tey przyczyny Kościół Swięty naybardziey lu- 
dzióm w nieczyfłych амор) 1 zofłającym bro- 
ni Kapłanom dawsć, albo przynaymniey rozka- 
zuić odkładać Sakramentalne rozgrzelzenie; Za- 
wfze bowiem ша poprawę takich ludzi podey- 
rzaną, y.za bardzo trudną, .a prasvie niepoda» 
Љпа poczytuie. 

O fłanie człowieka .opłakany:! 0 przeklęta 
ciała zdrado ! cóż .daley ten fotr z,ufidłonenmni, 
у bez nadziei wyiścia, w-niewoli fwoiey 20+ 
Паіасеті czyni ludzmi? Ah końcu niefzczęśli= 
wy! fprowadza na nich «wfzelkie niefzczęścia! 
nie mówię o tey nędzy, którą tacy ludzie czę» 
ftokroć przez ubóftwo, ftracenie zdrowia, sy 
fzpetne zarazy ponofić mufzą; ale unówię: że 

cialo 
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ciało fprowadza na nich tę nędzę, która ich nie. 1 
fzczęślniwemi у docześnie y wiecznie czyni, I 7 
Со potopem świat cały zalało? cialo; со Sodo- ©" 
mę y innych pięć miaft pożarem fpufłofzyło 2] < 
ciało; ce, Sichimitów “у pokolenie Beniamina| gl 
zgubiło? ciało; co fiedmiu mężów Sary zabiło?) 57; 
ciało; co dwadzieścia cztery tyfiące ludzi:.0 ie- podi 
den dzień trupem położyło? ciało; weyrzycie ай 
w głębokie piekło, со go napełńiło? ciało.) Y! 
Wyznał to od Boga przymalzony przez Ор. М 
tanego ља *Czart przeklęty: Juxuria implet im- aby 
fernum, nieczyfłość napełnia piekło, ne 
Sądźcie teraz Sędziowie moi godni, czyłi| 1% 
moze być co fzkodliwfzego dułzy ludzkiey,| *": 
nad ciało?  Ponętą świat przechodzi, zdradą aby 
‹стагїа przewyżlza, fpofoby ma do zguby nay- nad 
fkutecznieyfze. 'Rozum człowiekowi odeymu.| “< 
ie, w niezliczone go wprowadza zbrodnię,| РЇ 
miewolnikiem go wiecznym czyni, o kary Йга-| ш 
fzliwe a rozmaite go przyprawia. Sądźcie, naj £ 
Чак furowy 'ten'lotr zafłużył fobie u was wy-| Y 
rok. Pozwólcie mi iuż, abym fłużącą do tego| Vi 
wyroku położył konkluzyg. Poniewaź tak li- 
czne y-tak wielkie ciała ludzkiego fą zbrodnie, 
przefłaiąc na konftytucyi od Pawła 8. napifa-| 
ney: (т. Cor: 9. v. 27.) Corpus ...in fervitutems| 
wedigo. Ма niewolą ma być fkazane. 
Naypierwey: że fobie ciało bezprawnie przy- 
włafzczyło panowanie nad dufzą, to panowa-| РОТ 
nie trzeba.mu odiąć , a między „poddanych у dż). 
nig- 
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niewolników dufzy go policzyć. Jak gdy w 
Trybunale mniemanemu fzlachcicowi dowio- 
dą imparitatem ,to ieftj niefźlachećtwo, publi. 
cznie mu odpafuią fzablę, a z fłanu mniemane» 
go fzlachećtwa firącaią go do Папи rodowite- 
go; tak ciału odiąć trzeba піейц(гпа władzę, a 
poddać igo pod rządy dufzy, żeby odtąd w 
człowieku nie namiętność,ale rozumna rządziła 
wola. O Boze! cierpiećże będę, aby nad cór- 
ką twoią, dulzą moią, fprofny fuga panował? 
aby oblubienicę twzoię, dufzę moię, brzydki 
niewolnik gwałtownie fromocił? aby uczen- 
пісе twoię, dulzę anofę, nie nadprzyrodzone 
światła rządziły, ale bydlęce popędy kierowały? 
aby Пе błoto wynofiło nad złoto, wór gnoiu 
nad ducha nieśmiertelnego? Odday buntowni. 
cze ciało koronę, odday berło, odday rządy y 
panowanie; odtąd dufza moia Panią twoią, ty 
dufzy niewolnikiem wiecznym. 

Powtóre: że ciało we wfzylikim fzukała 
wygody, rofkofzy.; powinno być tak trakto- 
wane iak niewolnik. W iedzeniu, napoiu, e- 
dzieniu, zgoła w tym wfzyfikim -ma być mar- 
twione, cokolwiek do lubieżności ponęca,.y Za- 
pala. О JEZU! iakim czołem będę dogadzał 
cialu moiemu grzefznemu, gdy Ciało twois 
nayświętfze wlzelako Йгаріопе widzę? Ту 
żółcią у octem ufłazakrapiafz,a ia delikatnemi 
potrawami, y napoiami fmak kontentować bę- 
dg? Ty obnażony na Krzyżu wififz, a ia będę 
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йе ftroił w miękkie y drogie fzaty? Będę fzu- 
kał zmyślności pe lnego loża, a ty na drzewie 


twardym, па xzezgłów ku cierniowym fpoczyz | 


wafz? Ah niefprawiedliwa rzecz, aby fię ręka 


ieściła, gdy głowę przefzywalą głogi! Ja rę- | 


ką (mówi i Berni ard) ty głową moia Jezv! za- 
żywałoś ciało moie wygody, poznafz odtąd, co 
to niewygoda. 

Potrzecie: że ciało ludzkie próżnowanie ko. 
chało, trzeba go napędzić do pracy, aby na 
zbawienie, y ku potrzebom ludzkim robiło. A 
jeżeli nie zechce, trzeba go dyfcypliną, wło- 
fiennicą, uięciem obroku przynaglić iak leniwe- 
go niewolnika. О Boze! azaż niewiem, że 
mię ftworzyłeś do pracy? czemuż йе do niey 
lenię? ieżeli na próżnowaniu flrawię lato, a 
xy zimie czym fię orta Ah trzeba mi na 
zbawienie robić! ośle (tak cię nazywam ciała 
moie) zdprzęgę cię ko plugu chwały Bożey; 
nie zechcelz póyść dobrowolnie, mufifz ро» 
niewolnie! "Tę ia wam śsdziowie godni zo» 
fiawuię konkluzyą do dekretu; na przyfzłą 
Niedzielę fławię йе, a teraz na ulięp póydę, 
Ашел, 
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Na Niedzielę 4. Adwentu. 


Kaznodzieia, ludzi iako fędziów, światu, 
czartu y ciału fprzyiaiących, do fądu Bo» 
fkiego pozywa, y wyrok Bofki мгу 
kim czterem ogłafza. 
Scriptum efi in Libro. Luce 3. 


3 Przychodzę ia dzifiay do was fędziowia 
RT moi, abym przeciwko owym, Dufz 


krwią Chryfitufową odkupionych пів- 
przyiaciołom у łotrom , na których w trzech 
poprzedzaiących mowach przed Trybunałem 
wafżym kryminalną czyniłem fkargę: teraz Че» 
kret, na iaki zbrodnie ich naywiękfze zafłużyły 
; | fobie, iakiego fprawiedliwość od was wyciąga, 
o iaki milionowe w dufzach ludzkich wołaią 
Azkody, ufłyfzał. Aże Ewangelia dzifieyfza mów 
wi: feriptum efi in Libro, W kfięgach napi- 
fano ; zdaie mi fię, iakobyście fędziackie klięgi 
wafze otwierali, у nakazawfzy pierwey гуй. 
kim' milczenie, (dobrey ieftem nadziei; cie- 
„Macie бе dufze Chrzęścieńfkie, trwożcie fobą 
krwi Chryftulowey rozbóynicy ) nakazaw (zy 
mówię. pierwey milczenie, uknowany po 
trzech uftępach тг czytać poczynali. „Ała 

FE 


X. Bolfama Przygod: Tom VI. 


de milczała, y żadnego, któryby za nią mówił, 


à 
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cóż przecię za dekret? czyli mię to ofzukuie- 
cie ufzy moie? mamże famemu fobie nie do- 
wierzać?, Wfzakże z dobrym przyłożeniem 
zmyfłów, у z oddaleniem wflzelkich przefzkód 
fucham? cóż fię to dzieje? fiylzę ( wydziwić 
fię nie mogąc) fłyfzę, że z kliąg otwartych w 
te fłowa zapilany сгуќаіз wyrok: Ponieważ 2 
iedney сопу o wielkie zbrodnie świat, czarta 
y ciało obżałowano ; że iednak nullum fcelur 
ne Parrondo, naywiękfzy kryminał powiniem 
mieć (wego obrońcę, a flrona obżałowana ca- 


Patrona nie miała; dla tego wfzyfikie kary, | 
które fądownie mogą być naznaczone, zawie- | 
fzamy, у tym czalem , lotrów fławionych, | 
świat, czarta, у ciało wolnemi ogłafzamy. | 
Cóż бе to przebóg dzieje? tegoż to ia de- | 
kretu fpodziewałem бе od was fędziowie? ia, 
który wfzelkie winowayców ofkarżenie z Pi- | 


fma świętego, z Ewangelii Chryfłufowey, z | * 


nauki Qyców Swiętych wyprowadziłem? ia, 
który in recenti crimine ma famey zbrodni 
fchwytanych, a przeto żadnego prawa do wy- 
mówki nie maiących, do wafzego przywió- 
dlem Trybunału? ia, ktory tę fprawę iedynie 
z rofkazu Ducha przenayświętlzego у z polito- 
wania бе nad milionami dufz ginących przed. 
fięwziąłem? Tegoż to ia kiedy miał figod was 
fędziowie fpodziewać dekretu? tego fię fpo- 
dziewać, abyście nie przefłaiąc na świade- 
wach 
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&wach nieomylnych , bo Bofkich, obrońcy 
dla iawnych zbrodni doporninali бе, у o. 
wfzem fami zbrodniom базай fię Patronami? 
О fędziowie! już odtąd nie fędzio wie, ale opiee 
kunowie пїеспог, ale winowaycy, ale fami 
dufz ludzkich у w!alnych łotrawie 4 chcecić 
tego koniecznie, aby świat czart y ciało mieli 
fwoiego Patrona, któryby ich branił, y wy- 
imawiał? Dobrze, ia będę; acz byłem na nich 
ofkarżycielem, otóż będę ich dzifiay Patronem; 
ale wy іці nie będziecie fędziatmi. Apelluię, as 
pellnigę z wami famemi do Nay wyżfzego Try: 
bunału; zgiń xvfzelka odwłoko, Jeff przytos 
mny w ńmayświęrfzym Sakramencie, który 
wwfzyfikich umieraiących fadzi, а zmartewycha 
ҹә Па?усһ fądzić będzies przed tym Sędzią пау: 
fprawiedliwfzym, na co daleko? tu ҳу Koścież 
le rozprawię Пе z wami. Cała ofnowa nalle: 
puiącey mowy dwie częśći będzie miał, 

W  pierwdzey Rang Рә{гове za światem, 
czartem y ciałem, y przeciwko tym, którzy im 
bezkarną wolność daig; у ieżeli świat czart y 


. ciało (8 winsemi, ich winnieyfzemi pokażę. 


W drugiey części wyroki (prawiedli wego Boga 
ma świat, czarta, ciało, y fędziów, fprawiedliwo. 
ści nad niemi nie czyniących uczynione ogla: 


{гас będę. Ad M: D.G, ` 
" ? 2 
Część I. 


obliczem twoim Sędzie 
Rrą wizyt- 


644 Adwent VII. 
wizyfłkich fędziów Boze utaiony: у profzę 
cię o pozwolenie, abym na złych ludzi, fprzy: 
jaiących dufz krwią twolą odkupionych го» 
zbóynikom, kryminalne uczynił obżałowanie, 
Nie czynię tego przeto, bym cię uwiadomił e 
rzeczach, bo pewien ieftem, że na wfzyfiko 
niezawiedzienie patrzyfz, nawet fkrytości fer- 
ca nalzego przenikalz. Ale czynię dla tego, 
aby. nielprawiedliwi fędziowie złości fwo- 
je uflylzeli, a pierwey fig potępili w rozląd. 
ku (woim, niżeli ty na nich wyrok fprawie- 
dliwy wydafz. A naypierwey dwa fundamen- 
ta z nauki twoiey zakładam; pierwłzy: że 
każdy tu na ziemi człowiek używaiący TO- 
zumu, ma zupełną wolność woli do grzefzenia 
albo nie grzelzenia; według Eklezyaftyka (E- 
eli: y.v. 17.) Położył (Bóg) przed tobą wodę y 
ogien; do czego chcefz, ściągniy rękę twoig. Y 
znowu (Cap: 31. 0.10.) Błogofławiony :.: który 
mógł zgrzefzyć, a nie zgrzefzył ; zle czynić, a 
nie czynił. Drugi: że tey wolności nikt czło- 
wiekowi rozumnemu odiąć nie może, у fpra- 
wić. tego. W nim poniewolnie, żeby koniecznie 
grzefzył, ieżeli fam zgrzelzyć nie zechce. 
Prawda: może człowiek być przymufzanyna 
do grzechu; iako to czynili prześladowcy, 
chcąc wymufić różnemi mękami na Chrze- 
ścianach odfłępftwo od prawego BoGA, ale to 
okrutne przynaglanie było powierzchowne; 
ciało pfuło, raniło, ale nie wolność woli, bo ta 
niefka- 
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niefkażona zoftawała. Mógł każdy mówić 
prześladowcom: niechcę tego, czego йе doma: 
gacie tyrannowie; fłoię у flać będę przy Bocu, 
y trwać, by wfzyfikie wynalazki krwawe ufła- 
wały, tępiały miecze, y wściekła zaiadłość ra» 
dzićby nie umiała, iako Пе to pókazuie w (у= 
lu millionach męczenników. “Tobą бе Chry- 
fte Jezo świadczę: wfzakże ty będąc Bogiem 
Wfzechmocnyim, nie możefz człowiekowi ro. 
zumu używaiącemu odiąć wolności, albo gwał. 
townie do tey go lub do owey nakierować 
firony, bo obiecałeś wolność iego, póki żyie, 
zachowywać nienarufzenie, a przeciwko ођіе- 
tnicom twoim czynić nie możefz, bobyś wier- 
ności у rzetelności nie miał; a że to nie podo- 
bna, сос y to nie podobna, abyś człowiekowi 
Żyiącemu, rozumu używaiącemu mógł odeż 
brać wolność, albo go do działania tey a nie 
inney przyneglić fprawy. Te dwie prawdy 
2а fundament fobie położywfzy, wnofzę daley= 
więc żadnego człowieka wolność maiącego 
Żaden z trzech wyżey wfpomnionych łotrów 
ani świat, ani czart, ani ciało, tak nayść nie mo- 
Że, żeby go koniecznym fpofobem do grzechu 
przymufł; ale zawfze, czyli to między świata 
machinami, czyli między czarta zdradami, czy- 
li między ciała ponętami, będzie wolnym do 
grzechu y od grzechu, ieżeli fkutecznie grze- 
fzyć nie zechce, a wfzyftkie naiazdy nieprzy- 
iacielfkie, gdyby to fale frogiego morza na 
Rr3 nic- 
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nieszrufzoney (каје rozbilą бе, у Żadnego”na- 
tarczywości fwoiey nie uznayfzy fkutku, pie- 
niąc fię od złości, w tę y w tę rozlecą fię 
firony. Tak, tak a nie inaczey na fundamen- 
cie: niezawiedzioney Katolickiey nauki fądzić 
potrzeba. 

Pozwól mi Chryfte Jezu , abym to famo 
fzczegulniey у obfzerniey wytłumaczył, Swia- 
ta złego machiny przeciwko dufzom ludzkim 
uknowane te (а nayprzednieyfze ; nauka 7 zaa 
гата obyczaiów , przykłady z wzgorlzeniem, 
prześladowanie cnoty, okazałość z próźnością 
у odmianą. Daymy: niech to wfzyliko impe- 
ten; fszoim, iakim zszykło, па człowieka udes 
rzy: czyliż tego wfzylikiego człowiek maiący 
«wolność daną fobie odBoGa, byletylko chciał,nie 
przekonać potrafi? Niechbiie na niego n uka swit 
towa, na maxymach czyli nieiakich prawidłach 
dążących do wyniofłości, zemity, niefzczerości, 
łakomftza zafadzona; (bo na tym fig zwy- 
czaynie rozbiia świeckiey polityki mądrość ) 
czyliź оп nie ma nauki Chryflufowey uflami 
Bofkiemi opowiedzianey, W Ewangelii poto- 
mnym wiekom zofławioney, krwią Męczeń* 
fka fiwierdzotiey, Kaznodzieyfkim potem obla- 
ney, pracą fpowiedniczą tłumaczojiey ? nauki 
dążącey do pokory, do odpufzezenia urazy 
do profłoty ferca, do pogardy tzeczy przemi- 
iaiących , a zakochania fig w tiebiefkich?. Po- 
gardziwfzy światową, może póyść za tą nauką 

Chry- 
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Chryftufową, у takby należało; bo komuż bar- 
dziey wierzyć, światu czyli Chryflufowi? kto 
mędrfzy, świat czyli Chryftus?, kto nam przy» 
iażnieyfzy? świat, który zdradza; czyli Сһгу- 
flus, który za nas umiera? 

Niech biią na niego przykłady gorfzące, y 
dziejnością, którą w fobie maią, pociągaiące do 
naśladowania. 


| przykładów Chryfłulowych, przykładów SS. 


| Pańfkich2 


Porzuciwfzy wzgorfzenie, może 
póyść za cnotą, у mówić z Augultynem: m0- 
gli сі y te, a czemuż ty nić możefa Augufiy= 
mie? zwłalzcza, że od złego naśladowania lek- 
kość osób, nieprzyftoyność fprawy, kara naftę- 
puiąca odraża; a do naśladowania dobrego przy= 
kładu, powaga osób czyniących fzacunek: fpra- 
wy, у nagotowana za nię korona. zaprafzaią. 
Niech iefzcze biią nań „prześladowania y tru- 
dności różne, które zwyczaynie życie dobre 
ludziom światowym obmierzłym у niepodo- 


| bnym czynić zwykły; ale czyliż nie dodaią mu 


{егса przeciwko tym trudnościom Męczennicy 


| SS, millionami liczeni, którzy za Chryfiufa fta- 


tecznie cierpieli? czyliż mu nie fłodzi przykro- 
ści błogofławieńftwo, prześladowanie cierpią- 
cym obiecane? ¿Cżyliż nie wit, że to wlzyft- 
ko, iak burza nagle minie, a po niey iaśniey- 


| fzym Пе pokaże fłońce? to ieft, cnota lepiey 


w przeciwności wypolerowana na więkfzą w 
niebie zarobi światłość.. Może na próżne pe. 
Rr4 fira- 


Ale czyliż nie ma człowiek: 
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firachy plunąć, a odważnym fercem w drodze 
dofkonałości daley poftępować. Niech .пако- 
niec uderzy na człowieka przemiiaiących rze- 
вту ропа; ale czyliż mu бе nie pokazuią z 
drugiey firony rzeczy fłateczne, nieodimienne? 
przeciwko doczefności wieczność błogofawio= 
па? przeciwko śmiertelności nieśmiertelność 
dufzy? przeciwko honorom, wziętościom, 
fortunem , ftan błogofławionych: wfzelkiey 
fzczęśliwości pełny? Azaż nie fprawiedliwa, 
aby raczey do tych, a niżeli do tamtych ferce 
fwoie przyłożył? przyłożyć zaś może, byle tył- 
ko chciał fkutecznie. 

Pozwalam ia па to, że fzkodliwłze Їз du 
{тош ludzkim zdrady czartowfkie, a niżeli mas 
chiny od świata knowane; ale y zdrady czar- 
towfkie nie Їз takie, któreby człowiekowi 
gwałtownie wolność odbierać, y do grzechu 
go przymufzać miały. Zwykł fzatan taiąc fzko- 
dy, które z grzechu pochodzą, kroplę grze- 
chowey fłodyczy w morze pociech rozprze= 
firzeniać, у za ray udawać; ale człowiek уі 
dobrze to z Salomonowego,to z włafnego dó- 
świadczenia, że grzechowe pociechy fłrapie- 
niem ferca fię kończą; a gdzie śmiech fkacze, 
tam ofłatki płacz odprawia: rifus dolore mie 
Јене, 69 gaudii extrema ... luus occupat, 
(Prou: 14. v. 3.) Może tedy mówić czartu: 
zgiń oycze kłamfiwa, nie dam сі йе uwieść. 
Zwykł (zataa pod płalzczykiem c są 

ie, 
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dnie, pychę pod płafzezykiem powagi, тепе 
pod płafzczykiem fprawiedliwości, iako wyżey 
snówiłem, zalecać; ale człowiek ina rozum.aby 
rozeznawał: inter... lepram EF lepram. (Deut: 
27.v.8.) Zwłafzcza, że go w tym przefirzega 
Ewangelia: (Luc: u. v. 35.) Patrz, żeby świa- 
tlo, które w tobie іе, nie było ciemnością; cze- 
muż nie zerwie niecnocie mafki cnotliwey, a 
czartu nie rzecze: zgiń oycze kłamfłwa, nie 
dam сі йе ułudzić. чук iefzcze fzatan obo- 
ўсве rzeczy radzić, w których йе grzech ia- 
wnie nie pokazuie, ale przez to człowiek do 
złego dąży końca. Radzi naprzykład w karty, 
че kości grać, a wprowadza w przyfięgi, prze- 
klęctwa, fwary, poiedynki. Ale człowiek ma 
rofiropność wrodzoną. na tym powfzechnym 
zafadzoną zdaniu: cokolwiek czyni/ż, patr% na 
koniec; а їе w takich fprawach, od czarta do 
wykonańia radzonych у podeyrzanych, poka- 
zuie бе zły fzkodliwy koniec, może ie natych- 
miaft odrzucić, nie przyiąć, nie poczynać: tak 
iak w świeckich interefach, gdy obaczy, Że ia. 
ka induftrya wyfzłaby: mu na fzkodę fortuny, 
niechce iey zażywać, y dobrze, rozumnie czyni. 

Zrwykł iefzcze fzatan zachęcać do prawdzi- 
wey niby cnoty, lecz radzi із czynić z pobud- 
ki złey albo próźney; naprzykład: radzi pościć, 
aby przez to nieprzyiacielowi zafzkodzić mo» 
Żna; iałmużny dawać dla oka, dla ludzkiey 
chwały. Ale człowiekowi nie iecelt tayno z Es 

wange- 
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wangelii Chryflufowey, у częfto fłyfzanych 
nauk duchownych, że takie fprawy, acz dobre, 
2 деу iednak pobudki czynione, nie (а zafługą 
nigba, chyba kary wieczney albo doczelney; nie 
tylko Bocu, ale fprawiedliwym fądem Pana 
Bosa y ludziom Пё nie podobaią, acz dla upo- 
dsbania ich czynione bywaią. Za cóż tedy do 
dobrego wina ош, do lekarftwa ma przyle- 
wać trucizny? za co ma cnotę przez złą po- 
budkę zamieniać w niechotę? · Zwykł {zatan 
przyjacielem бе człowiekowi we wfzyftkim 
pokazać, a gdy zdaie fię dobrze życzyć, w ten 
czas zabiia. Ale teź człowieka przeftrzega Pa- 
ме: (2. Cor: n.v.t4.) Jfzatan przemienia fig 
w Aniola światłości. Czemuż tedy przefirze- 
żony, ше ma fobie oflroźnie pofiępować? 
Wfzakże gdy go prźefirzegą о nieprzyiacielu 
ciała, że na zabicie iego czuwa; o iak fię ma na 
ofirożności! nigdy bezbronny, nigdy poiedyń- 
cze, ale liczno y zbroyno idzie; czemuż tego 
nie ma czynić przeciwko dufznemu łotrowi, 
w broń у pofiłki opatruiącfię? Krótko wyra- 
żę: Żadney czart przeklęty, acz tak wykrętny 
wąż, żadney takiey. zdrady nie ma, w którey- 
by go człowiek podeyść nie mógł, iako niemo- 
сперо shańbić, iako zdraycę wydać, iako pía 
milczka odpędzić, 

Nie przeczę temu, że ciała ponęty daleko 
{з dzięlnieyfze na ferce ludzkie, aniżeli zdrady 
fzatahfkie na rozum; duriora funt сакт præ- 
aż 
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jja: mówi Auguftyn. 
|którymby бе człowiek oprzeć nie mógł.  Na- 
[piera fig ciało wygód wfzelkich. w iedzeniu, 
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Jednakże nie fą takie, 


napoiu, odzieniu, (paniu, у we wfzyfikim; a 
gdy ich nad zamiar używa, ciągnie do złego. 
Któż broni człowiekowi, ażeby ofłowi fwoie- 
mu obroku uiął, y przeto brykać nie pozwo- 
lil? Porywa- fig ciało, .у chce Пе narazić па 


| bliżfze do lubieżności okazye у niebefpieczeń- 


fwo grzechu; azaż człowiek nie może kró:ko 
w ten czas trzymać cugli, gdy koń pod nim 
nagle Пе porwie, у па blifką przepaść leci? On 
go w ten czas munfztukiem fkręci, w iong 
fkieruie fironę, gdzie takiego niebefpieczeń- 
fiwa niemafz; а czemuź popędów ciała tak nie 
karczy? czemuż go їз? imuńiztukiem ройи, iuż 
ofirogą włofiennicy, їч? biczem у mocną chlo- 
fig od tego mieyfca, od tey ofoby, od tey kom- 
panii nie odwróci? Zapala fię ciało do {рго- 


|fności uczynkowey ; alboż kto człowiekowi 
| zafłonę w ten czas położył na mózgu, aby nie 
| widzial, że lube, fprofne uczynki wprowadza- 


їз w niewolą? o ktorey Auguftyn: nieprzysas 
ciel móy $ chcenia mbiego. uczynił łańcuchy ma 


| mnie; z niewoli w rofpacz, z rofpaczy у w 


doczefne у w wieczne kary? а częftokroć (iak 


| z wielu bardzo prawdziwych pokazuie бе hi- 


| fioryi) w śmierć nagłą? 


Czeniuż on oczy ng 
to zamyka? czemu oślep idzie? 

Ale па coż mam oblzernie mówić w ize, 
czach 
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czach oczywifiych у iawnych? Jeżeli fak ieft „| fiwo. 
a iell zapewne у niepochybnie, że człówiek|2 owi 
może fię machinom świata, zdradom czarta „| bis (| 
natarczywościom ciała obronić, a przecię fa- | jakim 
mo-chcąc dobrowolnie dais Пе zwyciężyć, za| nym, 
światem, czartem y ciałem idzie, im fprzyia, ba fig 
nauki zarażoney fłucha, na zdrady zezwala, na |y mę 
fprofie ponęty lgnie; króż będzie winien? kta | ki, y 
będzie przyczyną zatraty биту krwią Chryfłu- | przyc 
fową opłaconey, ieżeli nie fam człowiek? | homi 
Trzey łotrowie fą iak brytan wściekły przy- | mnen 
kowany: człowiek do tego brytana fię zbliża, | kóty 
rękę mu podal, nadfławia fig; że zofłanie fka- | świat 
leczonym, któż winien, brytan czyli człowiek? | fzcza 
Кп mi nikt z was nie mówi: brytan dla | śnie, 
JO przykowany, aby nie kaleczył; zaś świat, | town 
SA у ciało dla tego zdrady у ponęty czynią, | dlepic 
aby dufzom htc dzkim zaf:kodzili. Niech tak bę: | kto + 
dzie; nie wymawiatn ia całe od złości świata, | zum 
czatta у ciała; ale to mówię, że winnieyfzym | zwol 
left ten, bardziey fzkodzi dufzy fwoiey, aniżeli | ciągn 
oni. który in pobłaża, który Пе dobrowolnie w | nil | 
fidła ich rzuca. Јак ten, który wiedząc o li- | 0 
cznych w pewnym lefie rozboiach, ротіпд- nym 
wizy befpieczną drogę, fatno-chcąc puści fi fię рте 
w las, w пип ze wfzyf kiego złupiony życie why 
nakoniec (traci, darmo па famych rozbóyników | с 
narzeka; winni oni prawda, ale on winniey- | lotò 
fzy, że maiąc inng drogę, wiedząc o rozbo- | iey; 
iach, dobrowolnie Пе wdał w niebefpieczeń- | krzy 
fiwo. 
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мо Niech mi бе iefzcze nikt nie odzywa 
z owemi niefzczęśliwemi: lumen non luxit no- 
bis. (Sap: 5. v. б.) Swiatło nam nie świeciło; o 
jakim bowiem świetle mowa? o nadprzyro- 
nym, na łafkach obiaśniaiących należącym? to- 
ba бе Chryfłe Jezu świadczę, wlzakeś krwią 
у męką twoią wfzyfłkim ludziom wyfużył ła- 
fki, y każdego człowieka po dziśdzień na świat 
przychodzącego obiaśniafz: śllumigat omnens 
kominem: ( Joan: 1.) bez wyjęcia każdego: o- 
mnem. Jeżeli mowa o świetle przyrodzeny!n, 
którym іей. rozum? pozwalam ia na to, że 
światło rozumu w człowieku na grzech zwła- 
{асга niećzyfty odważaiącym бе, częfiokroć ga- 
śnie, bo wzbiie fię przeciwko rozumowi gwał: 
townie paffya, у iuż w ten czas człowiek za- 
ślepiony nie człowiekiem ale. bydlęciem. Ale 
kto temu winien, że fię paflya przeciwko ro- 
zumowi wzbiła? Człowiek winien, bo po- 
zwolił tego; wyftrzeliła (trzelba, bo cyngla pa- 
ciągnął; wypadł lew, у wiele fzkody naczy* 
nil, bo mu otworzył klatkę: ех że perditio, 
Otóż Chcyfłe Zbawicielu w Sakrameatal- 
nym Maiefłacie zafiadaiący Sędzio ! fiawiam 
przed Trybunałem czwartego łotra, od pier- 
wfzych trzech iefzcze gorfzego. Oto fiawiam 
człowieka; tym famym. że wolnością trzech 
łotrów darował, fam: йе ftal łotrem dufzy fwo- 
iey: Ze świata nie chciał ukrzyżować, wbił na 
krzyż dufzę fwoię; że сгапа niechciał na wy- 
gńanie 
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gnanie fkazać, wygnanką z wieczney Qyczy. 
zny дие fwoię uczynił; że ciała 'niechciał 
wziąć w niewolą, dufzę fwoię w nieufłanne 
kaydany podał! Oto flawiam ci Chryfte Jezu 
człowieka, z fędziego wi Шал y łotra. Nie 
dawno przed iego fądem fławałem, y troiaką 
w trzech mowach przeciwko trzem łatrom 
iczyniłerm żałobę. Napominałem z Pawłem: 
żeli dobrze ofądzilz, nie będziefz fądzonym, 
Sprawiedliwe do ułożenia dekrefu podawałem 
konklnzyez a oto przeciwko prawu twoiemy 
złoczyńców wolnemi ogłofił. Dla czego ia 
przynaglony miłością dufz ludzkich „ zno vy: 
ichwytanych tych łotrów do Trybunału iwo- 
iego prowadzę, przydaię czwartego gorfzego 
od pierwfzych łotra, fędziego lotrom fprzyia- 
iącego. Моа imieniem krwi twoiey, która 
zdeptana ; imieniem Kościoła wójuiącego, któ. 
ry krzywdą puflofzeie; imieniem Kościoła 
"Tryumfuiącego, który umnieyfzony flaie бе; 
imieniem Aniołów Stróżów dufz ludzkich, 
których opieka nadaremna ; imieniem Świę- 
tych Patronów, których imiona święte w du- 
fzach ludzkich znieważone. Wołam: fprawie. 
dliwości, fprawiedliwości, Di/terne caufam ju» 
Jle Judex ultionis. 


Cześć II. 


Ni fuż Śmiem do. dekretu układać ®айпеу 
konkluzyi,bo wiem, że przed obliczem 
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twoim mówię, który Тее mądrością przed- 
wieczną, powfzechnym Prawodawcą, a od cie- 
bie wfzelka władza. Połóż iuż więc Sędzio Bo- 
ze dekret, który do tych стаз miłoherdzie two- 
ie tamowało, a dziliay go fprawiedliwość fu- 
rowa wyciąga. .Przemów z -nayświętfzego 
Sakramentu: niech ziemia ийуу, niech wie- 
czyfte zadrzą bramy. Ale dokądźe mię impe- 
cie Kaznodzieyfki unofifz? Wiem, że Słowo 
Wcielone w nayświętf(zym Sakramencie mil- 
czy, dopiero we dniu ofłatecznym przemówi 
do błogofławionych y potępionych. Więc Sg- 
dzio utaiony! pozwól przynaymniey, abym їз, 
którego nayniegodnieyfzego obrałeś do opo- 
wiadania twoiey Ewangelii, abym z kfiąg -pra- 
wa twoóiego wyroki fprawiedliwe wyczer. 
pnął, y przeciwko światu, czartu, ciału, y złym 
ich fędziom dzifiay ogłofił. 

Słuchaycie Chrześcianie, otwieram kfięsę 
Ewangelii Chryftulowey u S. Matheufza; w 
te fłowa zapifany w Rozdziele 24. czytam wy- 
гок: fłorice fig zaćmi, у kfigężyc mie da światła 
fwego; gwiazdy będą padać z nieba, a na ow 
czas ukaże fig znak Syna człowieczego: na mies 
bie, y tedy będą narzekać w[/zyfikie pokolenia 
ziemi. Rozumiciefz,co to za wyrok? ieft to de» 
kret na wzburzenie y zgubę świata, Cóż w tym 
za taiemnica, że w ofłatniey świata ruinie znał 
Syna człowieczego, to ieft Krzyż Chryfiusów 
pokaże Пе? Swiat przez Krzyż Chryflusów był 

Bapra- 
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naprawiony, aby zawfże był dobry; że Йе ғе- 
pl, otóż znowu przez Krzyż Chryfiusów 
zrujnowany będzie. Widzicie, iak to moia 
konkluzya na pierwfzym Kazaniu ułożona, któ. 
rą na Krzyż Świat fkazałem, mundus Crucifi- 
xus, zgadze Пе z dekretem Bofkim, który świat 
przez Krzyż gubić będzie? tunc parebit fignum. 
Więcże w ten czas śsyjat zginie cały? zginie; 
więcże wlzyltkie Krolefiwa, Prowincye. Mia- 
fta, miafieczka, whe; міскі w perzynę póydą? 
póydą,  Więcże піс піс będzie, cokolwiek tę- 
raz widziemy wfpaniałego, dziwnego, piękne- 
go? nie będzie, Ludzie światowi, fławcie fo- 
bie w myśli tę niepochybnie przyfzłą ruinę, у 
pomyślcie; gdzie бе podzieią wafze parady, 
karety, konie, aflyfiencye , pałace, ozdoby? 
gdzie uczty, kompanie, kapele, tańce, karty, Q- 
grodowe przechadzki? gdzie złoto, frèbro, 
pieniądze, kleynoty ? wfzyfiko zginie, minię, 
przepadnie. O iak dobrze napifał Paweł: (1. 
(Соғ: т. v.3,) którzy używnią świata tego, 
niech tak używaią, śakoby nie używałi; bo przte 
miia k/ztałt świata tego. O iak błądzą! któe 
rzy myśli, ferce, fiaranie w rzeczach zniko- 
mych zatapiaią! o iak mądrze czynią, którzy 
naypierwey fzykaią BoGa, iego kochaią, iemy 
fużą, wfzyfłko przeminie, Вос у fowo iego 
nie przeminie! Mówże Augultynie: Quando 
тийш» Deo, quantum mundo humana fomula- 
bigar fragilitas? y kiedyź to będzie, aby przy- 
naymniey 


= 
= 2: 
O x, TE 


KAZANIE 1y. 657 
naymniey tyle ludzka ułomność Bocu fłużyła, 
ile duży światu? 

„ Słuchaycie daley Chrześcianie: znowu 0» 
twieram Кйесе Ewangelii Chryfłufowey, у w 
rozdziale 12. u Јава Swiętego zapifany czytam 
«wyrok: Teraz fąd świata, teraz Xiążę tego 
świata precz wyrzucone będzie, wiecież, co to 
za wyrok? Jel dekret przeciwko drugiemu 
łotrowi dufz ludzkich, czacty, który po fądzie 
świata wyrzucony będzie z świata, у póydzie 
w podziemne lochy bez powrotu na wieki. 
Patrźcież jak moia konkluzya w drugim Ка» 
zaniu położona zgadza йе z tym dekretem Bo- 
fkim. Ja ofądziłem па wygnasie czarta, tu na- 
Znaczone wyrzucenie: ejicietur. Xiążę ciemno» 
ści tymże йе to fkończy twoie panowanie, 
tweia pycha, twoje zdrady? Pomyślcie o tym 
fobie czarta holdownicy, zli ludzie, y powiedz- 
cie mi: póydzieciefz za panem wafzym? nie- 
chcecie? muficie; kto za czartem idzie w ży- 
| cią, póydzie у po śmierei. Chcecie iść? idźcie 

fak baran, o którynu (Prov:g.v.22.) pofzedł 
| «..pofkakuniący, niewiedząc, że do pọ wroza, glu- 
| piego ciągną: Гані... ачаб шиши... Nm 
raus guod ad vjaculą ..trakatur. О iak fzczę- 
śliwi, którzy бе Boga trzymają, у nigdy go 
odfłąpić nięchcą! Póydą za Chtyfafem; = 
жеши fużyli; a сі za czertem, którego nię- 

5а wolni- 
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wolnikami byli, wołaiąc niewcześnie: erge | ni 
grravimus, Nrięc zbłądziliśmy. rol 
Słuchaycie daley; otwieram znowu kfięgę | fer 
fiaro-zakonnego Ewangelifiy (tak go nazy- | go 
waią Oycowie 597) lzaiafza Proroka; у сту- | [д 
tam w niey wte fowa zapifany wyrok: (7. | me 
fói: 4. и. u.) flargniona iefi do piekłów pycha | iu, 
twoia, upadł trup iwoy, pod tobą pościelą móla, | соќ 
a przykrycie twoie będą robacy. ' Jeft to dekret | prz 
Bofki czyniony przez Proroka na trzeciego ło- |ы 
tra dufz ludzkich, którym ieft ciało. Uważcie | tn 
iak y z tym zgadza lię konkluzya moia па trze» | Јо 
cim Kazaniu odemnie ułożona. Ја ofądziłem, | 
aby ciało 2 wygód wyzute w niewolą było | ram 
wzięte; Вос z fianu wyniofłego do lochu go | reż: 
iak do więzienia саса; ia ofądziłem, ażeby | ү 
ciało iak niewolnik we wfzyfłkim traktowane | mal 
było; Вос toż famo ftłanowi w tych fłowach: | їй; 
upadnie trup twóy, zamiafi pokoiu będzie loch, | 0, 
тапмай} łoża twarda trunna, zainiafł pawilonu | ilay 
wyrofe z niey grzyby, zamialł pościeli zgnili- | zna 
zna у móle, zamiafł wczgłowka y pokrycia | dny 
fnuiące йе robactwo.  Widzifz mizerne cia- | istb 
lo, iaka to twoia podłość, izka kolligacya? Zgni- М 
Żości rzekłem (Rowa (8 Joba 19. v.14.) 0ycem | ар, 
moim iefieś; matką moią y fofirą moig robakom. | ciej 
A zacóż dufzą tak wyfoce godną rządzić chcia- | фу 
łoś? О gdyby mi dzifiay godziło йе wynieść | ciel 
z grobu trupa zgniłego białogłowy przedtym | tato 
urodziwey, zwołałbym z całego świata lubie | prz 

źników p 


go 
by 
ane 
ch: 
ch, 
nü 
il 
ycia 
сїй 
gni- 
cent 
10/0. 


Cae 


jieść 
tym 
bige 
y 


KAZANIE IV, 659 
żnikőw, у pytałbym бе ich: toźto była wafzą 
rofkofzą? (ойо wafzey myśli zabawą? ойо 
ferca wafzego zamierzeniem? "Гоо, dla cze» 
goście BoGrEm gardzili? гойо, dla czegoście z 
fzczęśliwey wieczności kwitowali, raczey moe 
ment lubieżźny obieraiąc fobie? ten wór gno- 
iu, ten fmród, tę ropę, to'robaćtwo? Patrzciefzz 
coście to kochali; iakeście ślepo kochali. АҺ 
prawdziwie powiedziałeś Salomonie: ( Prou: 
31.0. 30.) omylna wdzięczność у marna iefl pig- 
kność, miewiafła boiąca fig Boga, ta będzie chwae 
Jona. i 

Pofłuchaycie nakoniec Chrześcianie: otwie» 
ram Ewangelii klięgę, у oftatni wyrok, z prze- 
rażeniem moim па wfzyftkich przyiaznych 
światu, ciału у czartu czytam: Dijredite a тв 
wialedióli sin ignem <eteruum. (Matth: 25. и. 41.) 
idźcie odemnie przeklęci na ogień wieczny. 
© piorunie ! а czyież na ciebie nie zabrzniię 
ufzy? to fowo Difcedo z Łacitfkiego iedno 
znaczy со tadę; iść су iechać m Filozofów ies 
dno. Więc z przed oblicza Bolkiego póydą, 
iakby na nayprędfae porwanemi byli konie? 
Мобу Boze, co za fłrafzne odrzucenie! Di/te- - 
Aite a me, idźcie odemnie: Stwórcy, Odkupi- 
ciela, Poświęciciela ; odemnie: Oyca; Dobro- 
dzieia, Pafitrea, Nauczyciela; odemnie: Przyia- 
ciela, Obrońcy „oblubieńca! © móy Boze, iak Ў 
żałofne, rozfłanie!  Diftedite maledikii, idźcie 
przeklęci! Przeklęci na dufzy, .przeklęci na cią- 
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Je, przeklęci na rozumie, woli у pamięci; przes 
klęci na widzeniu, yfzeniu, powonieniu, fma- 
ku, dotknięciu; przeklęci od Восл, Aniołów, 
y Swietych; przęklęci od czarta у famych fie- 
pie; przeklęci na włzylikim, we wlzylikim, y 
od wfzyfikiego! Móy Boze! со za fzkodliwe 
wyklęcie! Difcedite in ignem, idźcie na ogień, 
Jdźcie z domów, z dworów, pałaców, wye 
gód, rofkofzy: na ogień pożeraiący, na ogień 
dufzę y ciało palący, na ogień , względem któ- 
rego ognie ziemfkie fą wodą chłodząca! J» 
ignem œternum, na ogień wieczny; bez koń- 
ca, bez miary, bez litości, bez przefłanku, bez 
odpocznienia ; palący dręczący na wieki! О 
Boze fprawiedliwy! o flanie całą wiecznością 
nie opłakany! O ludzie, którzy йе na ten flan 
odważacie fzaleni ! 

Te fa wyroki, które z klag prawa Boże- 
go wyiąłem. Każdy lotr po dekrecie ferowa- 
nym będzie nielzczęśliwy; nayniefzczęśliwizy | 
czlowiek, ale na wieki! niefzczęśliwy świat, bo 
zginie, y tym Бе iego nędza (kończy ; czart 
niefzczęśliwfzy, bo że nie zginie na więki od 
ognia, cierpieć będzie ; ciało niefzczęśliwfze, 
bo że nie zginie od ognia у od czarta, na wie- 
ki cierpieć będzie. Człowiek nayniefzczęśli- 
wfzy, bo nie zginie, ау od ognia, y. od czarta, 
у od'ciała fwoiego cierpieć będzie. O nędzo 
nad nędzami! azaż vie lepiey było dobrze fą- 
dzić, aniżeli być tak fądzonym?  Sędzio nay- 

fpra- 
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fprawiedliwfzy! day nam furowość w fądach 
nafzych, abyśmy znaleśli łafkawość w fądach 
twoich , Arnen. 
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NB: Nie kładzie е tu: Kazanie na ofła* 
inig Niedzielę ро S Swiątkach, poprzedzaiące 
ten ofłatni Adwent; ponieważ to Kazanie po 
śmierci Authora nie mogło być znalezione. 


ADWENT ҮШ. 
KAZANIE 


Na Niedzielę т. Adwentu. 
O odmianie umarłych w żywych. 
«уык E? Levate capita vefira. Lucz 21 


1» Chrześcianie moi fyfzeli mnis 
4) ao wticceć Niedzieli przeízłey o piere 
CYT wfzey a powfzechney odmianie całego 

świata w żałofną pufłynią, iużeście mniemam 
przypominaiąc fobie ofłateczną ruinę nie raz 
przez tydzień flów Pifma Swiętego (gdyż wy- 
rażenia lepfzego być nie może) używali. Prze- 
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minęło wfzyfłko, јак cień na godzinniku, iak 
piana na wodzie, iak dym na wietrze; prze- 
minęło wfzyfłka, iak firzała fzypko pulzczona 
z łuku јак biegun w zapędzie [woim, iak łódka 
porwana od fali morfkiey a па drugą fironę 
przeniefiona. Tak jef, tak тей, minęło wfzyft- 
ko, ogień fpufzczony z nieba fpalił wfzyfłko, 
zniknął, zginął cały kfztałt okrągu ziemi. Zgi. 
nęłóto wizyfiko, cokolwiek ludzie mieli; zgi- 
nęło to wfzyfiko, cokolwiek wfpaniale albo 
rofkofznie czynili; zginęło wfzyliko, czym 
kolwiek ludzie w iakości lub w ifłocie fwoiey 
Буй, © iaka odmiana! o iakie fpuflofzenie! 
iużeście to fyfzeli Chrześcianie moi, owfzem: 
przez wiarę już to w imaginacyi wafzey wy- 
Tażono macie.  Dzifiay znowu іа was zapra- 
{зат Йоуаті Ewangelicznemi do oglądania 
innego: przedziwnego widoku, do rozważania 
inaey firafzliwey odmiany, równie iako pier- 
wdza na prawdzie wieezney zafadzoney ; se/pi- 
cite, 67” levnit capita vefira, patrzcie, ana fu- 
chanie y rozważanie podnoście głowy. Już 
wiecie, o iakieyto odmianie rzecz тоја. dziś 
będzie, gdyż wam: Niedzieli przelzłey oświad: 
czyłem Пе z przedlięwzięciem zamierzonym. 
Rzecz inoia do was: o odmianie umarłych w 
żywych, rzecz mola do was © wsfkrzefzenia 
wfzyftkieh ludzi, któczy żyli, 2уїз„ у po пав żyć 
będą, aż do (айп Bofkiega, a przed nim umrzeć 
s+znowe рол ас mulzą. 
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Ledwo. co kfztałt całey ziemi zginie, natych- 
кпја naywyżfzy Sędzia Chryfłus Jezus pośle 
Anioły fwoie na cztery części świata z trąbami, 
dzwiękiem okropnym całą ziemię nspełniaią- 
cemi y przenikaiącemi, oraz z wielkim głofem, 
iak czytam, u Maetheufza Swiętego: (Cap: 24. 
u.j1.) Mittet. Angelos fuos cum tuba EF росе 
magna. Dzwięk trąb y głos wołania jak trzy- 
ima Swigty Chryzofłom, a zd nim idzie Swię- 
ty Tomafz z Akwinu, nie inny będzie; tylka 
ten: fiwrgite mortui ad judicium , powfłańcie 
umarli na fąd. Zatym nieodwłocznie włzyft- 
Кіе dufze Blogofławione 2 Nieba fig fpulzczą, 
wfzyfłkie dufze potępione przybędą z piekła, 
a dzielnością Stworcy BOGA, z ciałami fwoie- 
mi potwornie бе złączą, у wfzyfcy ludzie u- 
marli, począwizy od Adama aż do ofłatniego, 
który przed {адет Bofkim umrze, wfzyfcy mę- 
Żowie у białogłowy, młodzi, flarzy y niemo- 
wlęta, wfzyfcy razem w iednym momencie, 
w jednym mgnieniu oka, па pierwfizy dzwięk 
trąb Anielfkich ‘у głofu z grobów fwoich wy- 
nidą, iako wyraźnie tego Paweł w liście pier- 
wfzym do Koryntian naucza: (1. Cor: ty. v. $2.) 
omnes refurgemus ... in momento, in iu огий 
in novifima tuba.  Wfzyfcy a włzyfcy omnes 
powlłaniemy w iednym momencie, w mgnie- 
niu oka na pierwfzy dzwięk trąby. W ten czas 
naymilfi moi świat, który dopiero był pufika- 
ini;po zgorzeniu powfzechnym, tak fig napeł- 
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ni ludźmi, iak nigdy nie był od fitworzenia 
fwego. ,Wfzakże bardzo krótko ta ludność ie- 
go po całey ziemi roztzćrzona trwać będzie; 
wnet albowiem rozkaże Chtyflus Вос Aniołom 
fwoim, aby od czterech wiatrów, to iefł czte- 
rech części świata, a quatuor ventis congregne 
bunt, wizyfikich zmartwychfłałych ludzi tak 
wybranych, iako odrzuconych gromadzili y 
przenofili na Dolinę Jozafata; tak albowiem 
Вос przepowiedział przez Joćla Proroka w 
Rozdz: 3. w 2. congregabo omnei gentes, 69 dee 
ducam eas in vallem Jofaphat, ЄЎ difceptabo cum 
cis. Zgromadzę wfzyfikie narody, а zaprowa- 
ёге ich na Dolinę Jozafata, a tam z niemi roz- 
prawę czynić będę. 

O tey tedy odmianie, która Пе fłanie przez 
przywrócenie do życia wfzyftkich umarłych 
ludzi, mówić mi przychodzi, A żebym у ро- 
rządnie у lacno do poięcia у pamiętania Wa- 
{геро mówił, całą uwagę wafzę do dwoiakie- 
go mieyfca ściągnąć ufiłuię, iedno mieyfce fą 
groby, gdzie umarli zmartwychwfłaną, iak 
mówi Cbhryfłus u Jana Swiętego: ( Cap: ў. 
v.28.) omnes; qui in monumentis funt, audient 
vocem.. EF procedem. Wfzylcy, któtzy w gròs 
bach fa, uftylzą glos у wynidą z grobów; 
zaś Swięty Hieronim pifze па te fłowa: andi- 
ent auribus, procedent pedibus: Ufłyfzą głos w 
grobie ufzyma (woiemi, a wynidą z grobu 
nogami (wemi. Drugie mieyfce ief dolina: Јо~ 

zafatoa 
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zafatowa, na którey wfzyfcy ludzie wfkrze- 
fzeni, przeniefieni у przyprowadzeni będe, 
według przepowieści Joćla wyżey. wfpo- 
mnioniego , па tych dwóch mieyfcach m'tycie 
dzifiay przytomńą uwagę, mieycie przytowną 
uwagę w grobach, mięycie przytomną uwa- 
де na dolinie Jozafata: 4t/picite, ET levate capi- 
ta vefłra. W grobach całego świata fłanie fig 
złączenie, na dolinie Jozafata fłanie бе rozdzie- 
lenie; w grobach fłanie бе złączenie dufz lu- 
dzkich z ciałami ludzkietni, na dolinie Jozafata 
flanie fig rozdziełenie wfzyfłkich ludzi zgro- 
imadzonych, Otoż macie ofnowę nafiępuwgcey 
mowy, oto macie dwie części Kazania; iniev- 
cie iuż pilne baczenie, W. pierwfzey części 
Kazania te firafzne pokażę odmiany, które fig 
będą działy przy złączeniu dufzy ludzkiecy z 
ciałem ludzkim w grobie; w drugiey części 
Kazatiia mówić będę о tey firafzliwcy odmia- 
nie, która fię fłanie na dolinie Jozafatowey 
przy rozłączeniu, rozdzieleniu ludzi tan zyro- 
jnadzónych. Niech пат Вос da łafks, mnie 
do mówienia należytego, wam do fiuchania 


pożytecznego. Ad M. D. G. 
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zęść 1. 
[$'о@ źmartwychwfłania powfzechnego na 
ów dżień  ofłateczny піс inńego nie ich; 
tylko ciał zepfutycii ludzkich у % prochi obró- 
; onych 


Adwent РІН. 
conych. do:całkowitości fwoiey przywrócenie, kiey | 
y złączenia, które ieft między dufzą у ciałem | парт 
ludzkim, iporządzenie. To oboie zapewne | tępie 
bedzie; nie tylko to bowiem z nauki Pana | maig 
Chryllufowey mamy, którey koniecznie przy- | у za 
zwolić powinniśmy, y prawdę iey, gdyby te- powi 
go potrzeba, życiem wyświadczyć ; ale też z [gB 
racyi przyrodzoney poznać możemy. Święty | jef : 
Augultyn mówi: niech бе nikt nie odzywa, | niet 
że zmartwychw(łania powfzechnego nie Бе- | rodz 
dzie; dla czegożby nie było ? aza w tym za- Pr 
chodzi iakie niepodobieńfiwo? to nie bylo w | umar 
tym żadnego niepodobieńftwa, ażeby Вос świat | wne; 
z niczego (lworzył; a będzie niepodobieńftwo, | tow] 
ażeby dufzę fiworzoną z ciałem ludzkim zie- | fane 
dnoczył у złączył?  Przydaie Chryzoftom: nie | fiebi 
tylko być to może, ale żeby było, koniecznie |у gd 
ieft tego potrzeba. Znofifz (mówi) zinar- | wien 
twyc hwfianie człowieka, zmofifz nadzieię na. | gej: 
grody; znofząc nadzieję nagrody „ znofifz do- | wy) 
bre uc czyni od 'ciała zawifłe; znofząc dobre piero 
uczynki, otwierafz da wfzelkiey wolności у | why 
złości drogę. Trzeba koniecznie zimartwych- | żę to 
wania ciał ludzkich; nie ief bowiem fłufzna, [oi A 

aby ciało, co było narzędziem zbawienia albo |; 
potępienia dufzy піе miało za to ani zapłaty będzi 
ani kary. Ciała Męczenników wymyślnemi powi 
fpofobami. udręczene „. ciała Puftelników rów | częgi 
Żnyin umar'wieniem wyfulzone, ciała Swię | ce, с 
tych Panien: czyftością y zwycięliwem Aya, l ni 
cy 
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'kiey pożądliwości poświęcone, mogąż być bez 
nagrody ?  Przeciwnym fpofobem ciała po- 
tępieńców  ufławieznemi niewfłydami kalane 
mmaiąż być bez kary? Dafzalama у za fiebie 
y zaciało ma'iść na potępienie, y wiecznie od- 
owiadać ? wielkaby zakała była fprawiedliwo- 
ści Bofkiey. A.ieżeli у może być,. y potrzebne 
ief. zmartwychw(łanie wlzyfikieh umarłych, 
nie tylko: wiarą go wyznawać, ale też z przy- 
rodzoney racyi wiedzieć o nim mamy. 


umarłych famo w fobie uważane ief przedzi. 
wne; aby bowiem człowiek umarły ożył, джа 
to wfzyfikie fiły natury ftworzoney przechodzi, 
famemu.Bocu właściwe ief, który albo przez 
ficbie, albo przez füg fwoich to czynić możez 
у gdy fig to dzieie, wielkie w ludziach podzi- 
wienie czyni, iako to wiemy z hilieryi Ewan- 
gelicznych e córce Arcykapłana; o fynu: wdo- 
wy Naimfkiey, у о łazarzu wfkczefzenych+do- 
pieroż będzie: przedziwne zmariwychwiłanie 
wfzyfikich a wfzyfłkich razem ludzi. Wfzak- 
że to famo zmartwychwfłanie wfzyfikich №. 
dzi ńie tylko.ile z fiebie będzie przedziwne, ale 
też z przyczyny Йапїк różnego dufz ludzkich 
będzie arcy. fłrafzliwe; przy tym albowiem 
powfzechaym dufz ladzkich z ciałami ziedno- 
czeniu pięć odmian: fłanie fig przerażających fer= 
ce. Ci, którzy ciało fwoie nieporządnie kocha- 
li nienawidzić go- w ten czas będą ; ci, którzy 
Gia 
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ciała fwego rozfiropnie nienawidzili, ' kochać przez 
go będą. Wielu iefzcze, którzy w honorze | рту 
byli, powfłaną w pogardzie; a ci, którzy żyli | gczn 
w pogardzie, powfłaną w honorze; wielu | dom 
bogatych powyllanie ubogiemi, a ubogich wies | Jos f 
lu powfłanie bogatemi; wielu fłrapionych, nę: abyś 
dznych powfłanie fwobodnemi, ‘a fwobo: | f, g 
dnych, wielu powflanie flrapionemi, nędznemi: trayi 
wielu urodziwych y pięknych powfłanie prze- | a, 
brzydłemi, wielu па weytzeniu niemiłych, о- feits 
brzydliwych, powfłanie naypięknieyfzemi, 2, | ję | 
przyczyny tey pięciorakicy odmiany zinar- bedz 
twychwfaħie wfzyfikich ludzi nie tylko ieft ją w 
przedziwne, ale y firafzliwe. (al 

Rozważmy naymilfi moi tę {ате rzecz w | {io 
fzczegulności. Oto pomyślmy fobie młodzia: | y; 
na, który mógł prawdziwie mówić: Omnia | waj 
cufłodiwi a juventute mea, wfzyfikie prawa Во- | ny. 
ZE od dziecińfłwa mego zachowałem; ten 4 viy 
onym dniu ofłatecznym powiławać będzie. | Piy 
Daymy naprzykład: że tym młedzianem іе |; 
Swięty Kazimierz Polfki, który wfzelkim fpó- | gy , 
fobein prześladował ciało fwoie; а gdy flo | о, 
o życie iego, które za zdaniem lekarzów nić frog 
mogło być inaczey zachowane, tylko przez ku 
fkażenie czyfłości, odważnie у pamiętnie ode | ү, 
powiedział: Niech ciało- umiera, byle dufza ży: ба 
ła; wolę umrzeć, aniżeli być zmazanym, fka- | 
danym. O ziaką wefołością, z iaką miłością | zn 
dulza Swi ętego Kazimierza do ciala fwoiègó Raj 

przez 


KAZANIE I. 669 
przez wfzechmocność Bofką wfkrzefzonego 
przychodzić będzie! obaczywfzy ро, zawoła 
acz nie fowy ale ferceim: pódź do mnie, pódź 
do mnie, łupie śmiertelności moiey! przyłoży- 
łoś Бе do moiey tak wielkiey chwały, pódź, 
abyś wzięło fwoię.  Tomci ia tobie gotowa- 
ła, gdym cię w wfirzemiężliwości у furowości 
trzymala, będąc nad tobą okrutną; rzeczą fa- 
mą mówiłam: quod ego facio, tu neftis тойд, 
Jcies dutem poflea, со ia czynię, ty nie pozna- 
iefz tego teraż, ale potym poznałz, у błogo сі 
będzie. Nie wiedziałoś w tan czas, na со ma- 
ią wyniść pofły, dyfcypliny, włofiennice, na 
twardey ziemi legania, bofemi nogami do Ko- 
ścioła pod czas mrożney chwili chodzenia, o- 
wa pod czas choroby zwycięfka odwaga pro- 
wadząca ciebie na śmierć: malo mori, wolę 
umierać. _ Widzifz teraz, iak ci to na dobre 
wizyftko wyfzło. Gdzywałoś Пе nie raz fiowaimi 
Pawła S. do mnie: (ad Ephef: 5.0.29.) Nemo 
...carnem fuam odio kabwit , żaden ciała, fwe- 
go w nienawiści nie ma, ale nie rozumiałoś w 
ten czas fòw Apofłołfkich ; widzifz teraz, iż ta 
frogość , która ci Пе nienawiścią zdawała, wiel- 
ką miłością ku tobie była. Pódź nayukochań- 
fze ciało moie, pódź do mnie nierozdzielny 
fzczęśliwey wieczmości Towarzyfzu. 

Przeciwnym fpofobem pomyślcie fobie o 
zimartwychwfłaniu młodziana źle rofkofznego, 
Każe Bóg dufzy iego z piekłaiść, aby бе zie- 

` dnoczy- 
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dnoczyła z ciałem (woim, któremu włzyfłkież' 


go poz jeni È? vide, pódź (rzecze) у 
obacz, ieżeli 'poznafz.to ciało, któremuś fię ak 
bożkowi kłaniała, któregoś wfzylłkie fkłonno- 
ści wykonywała., któreś karmiła z pogardą 
ру kazań K Scieloych, firoiła z zbytkiem y po» 
gorlzeniem, pieściła z grzechem. Bódź |obacz, 
а рені 69 wide, Cóż па {о dulza niefzczęż 
$га: $ chejatab yi > „żeby fię tyfiąc razy to ciało 
w nicsobróciło, dle fię nie obróci; odwracać 
fẹ od niego będzie, ale będzie przymufzona, 
aby w nie welzła. Zapewne gdyby y-ciało 
myślić albo mówić mogło, przeklinałóby du~ 
(zę, że mu w zły fpostb dogadzała, їе со тіе- 
q0z umnie kochała. О fzczęśliwa odmiano'nie- 
nawiści w miłość! o niefzczęśliwa «odmiane 
miłości w nienawiść. Chrześcianie moi! ro. 
zumiycie wcześnie naukę Chryftalową о nie- 
nawiści famych fiebie: (олт: 12.0.25. ) чүй 
amat animam иат, perdet:cam; 69 qui оа anima 
fuam іп фос munio, im vitam.aterwam -cuflodit 


гаш. Kto m słu e dufzę fwoią, traci ią; a kto 


nienawidzi duize fwoiey na'tymświecie, ku 
więćznemu żywbtowi firzeże iey. 

Wielu iefzeze tych będzie, którzy byli w 
naywiękizym honorze, a powfłaną z wzgar- 
dą; ci.zaś którzy byli wzgardzonemi, powfła- 
ną w honorze. I 2ггуіда z piekła dulze owych 
złych Królów : Faraonów, Antyochów, Hero. 
dów; przyidą dufze złych potępionych Panów. 
Przyi. 
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KAZANIE 1. бт 
Przyidą do ·сіаї fwoich, które чё marmuro- 
wych, porfirowych złożone grobach, w tru- 
mnach frebrnych lub z inney drogiey materyi 
mifternie wyrobionych, у rzeką: iefiżeś tu cia- 
ło nafze, któreś nam było pobudką do obrzzy 
Pana BOGA? Кайо пат dopómagało pychy, 
wyniofości, pogardy bliźnich су -potłumienia 
ich; wynidź ztąd, ożyi, abyś па wieki gorzało; 
za nayiaśnieyfze tytuły ognie, za koronę nie. 
fzczęśliwey wieczności koło, za berło rózgę 
gniewu Bofkiego, za łańcuch złoty kaydany., 
za purpurę” płomień otaczaiący, za pałace wig- 
zienie, za ludne fłużeńftwo odbierzefz :czarto- 
wfkie zgraie. Móy Boze! co za próżność świa- 
tewe honory! Na co о 63 przyda: potępieńcowi, 
że on był Królem, Panem, że był z wyfokiej 
krwi źrodzóny, że był 2 naygodn: eyfzemi fpo- 
winowacony, że iniśł wfzędzie wziętość, v po- 
fzanowanie, g gdy na wieki zginął? J amitas:Ua- 
nitatum €7 omnia vanitas! 

Przeciwnym fpofobem przyidzie dufza z 
sieba profiego y wzgardzonego u świata chło- 
pa, naprzykład Izydora Swiętego, aby wzięła 
ciało fwoie, które było na cmentarzu, albo pod 
figurą w polu pogrzebione., bez trumny w 
ziemię pufzczone, żadny m kamieniem,.dopieroż 
marmurem nie nakryte; y radofnym rzecze 
głofem de niego: w ynidź 'nayukochaińfze mig- 
fzkanie moie! dofyć iuż leżyfz w ziemi, czas 
do nieba, czas zamienić chaty w pałace, fier- 
пірі 
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mięgi w purpurę, pługi w wozy trynmfalne, 
губе w berła, ап pracy krwawy. w.fłan fpo- 
czynku.wiecznego; to cię czeka, bo w pro- 
ftości y pogardzie Boca kochałoś. О naylpra- 
wiedliwfzy Boze! wwyznaię, iż nie iefieś: atte- 
pior perfonarum, nie mafz baczenia na ofobę у 
godność iey. ziemfką, ale na tego tylko ра» 
trzyłz, ktory acz ight nayprofi(zy, naywzgacz 
dzeńlzy, iednak cię fzczerze kocha, у pilnie 
funty. 

Bedzie y ta wzmartwychwfania odmiana, 
iż wielu bogatych powfłanie ubogiemi, a wie 
la ubogich ромЙапіе bogatemi. — Pomyślcie 
fobie, że na głos Archanielfki porywa бе z gro« 
bu bogacz Ewangeliczny potępieniec, y Łazarz 
ubogi zbawiony; gdzie bogacza dobra, wie, 
inwentarze, fprzęty, fzkatuły ? oto wfzyfiko 
zgorzało, w popiół бе obróciło przez ogień fąd 
poprzedzaący. Cóż więc ma? піс niema: Dor- 
gnierunt fomnum foum, EF mikil iwenerugt Qe 
mnes yiri diyizjayum: in manibus fuis. ( Pfal; 
7. v.6.) Талай przez śmierć bogaci, a obg- 
dzisylzy dię przez zmartwychyfanie, nic w 
wyrękach fwoich nie znaleźli. Nic nie ma, bo 
{е tylko fłarał o doczefne rzeczy, nigdy о Во» 
gu nie pomyśli, cała myśl iego у ufitowanie 
było, ażeby zbierał pieniądze, pomnażał forty- 
mę, nie bacząc:czy dobrym, czy złym, czy (рга- 
wiedliwym, czy. niefpre wiedliwysm fpolobem, 
a to wizyltko przeminglo, 
О iak 
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O iak ten bogacz ubogi! ale przeciwnie a I 
fak Łazarź nędznik bogaty! Mówi do niega 
Auguftyn: T'hefaurur tuus meritum: tuum 
Skarb twóy zafługa twoia; nie miał fortuny, 
ale wedle rofkazu Chryflufowego fkarbił fo- 
bie w niebie wielki fkarb, zcnót świętych Zea 
brany, miał wiarę żywą, miłość dzielną, wiernie | 
zachował przykazania Pańfkie, był ćzyfty, (гтё- 
| źwy, cierpliwy, у innemi cnotami ozdobiony, 
Zaprawdę przy tym fkarbie bogatym powfła» 
nie, bo ten fkarb za nim pofzedł: opera fes 
ie- | quuntur iilos. О fkarbie duchowny iakeś ро» н 
cie | winien wfzyfłkich ferca у fłarania ku fobie WB 
о | obrócić! Niechby to uważyli, ktorzy, aby со ТШ 
az | zyfkali, fprawy zbawienne od Kościoła przy» | 

kazane opufzczaią; zyfknią rzecz próżną, a tra. | 
cą wieczną. Nie z końmi, nie z oborami, i 
nie z fzkatułami, nie z winami, nie z intratae | 
mi па {за Bofki przyidą, ale z cnotami, ш> 
gutes veræ opes, mówi Bernard; a ieżcii ich 
mieć nie będą, wiecznie ubogiemi Йара figs 
nihil invenerunt in manibus, 

Będzie iefzcze y ta odmiana przy zmar» 
twychfłaniu, iż wielu tych, którzy w ucifkach, 
«w prześladowaniu życie fwoie fkończyli, pos 
ху гоз fwobodnemi, wefołemi; a wielu, któ. 
czy fwobodnie żyli, ucifku nie znali, powiła» 
ną syfzelako ftrapionemi.  Stawcie tu fobie w 
m, | myśli Świętych Męczenników Chryftulowych 

Pe хаг 


ГЕ "W 
A" =" 
ZZ AO с. жас БОШО ZZOZ ZA, 


X. Balfama Przygod: Tom FL. 


БЕ „26. 


674 Adwent ЛТ. 
zmartwychwfłalących; co mad nich, gdy Żyli na 
świecie, opłakańfzego być mogło? "Гша Пе na 
wygnaniu, gnili w więzieniu głodem, ginęli 
w prześladowaniu, chwytano ich na katufze, 
mieczem tracone, ogniem palono, w wodzie 
topiono, beftyom dzikim na pożarcie wydawa- 
no. > Cierpieli iedni po dwanaście lat, drudzy 
po dwadzieścia, inni po trzydzieści y daley; ży» 
cie ich zdawało Йе ufławiczną śmiercią, a 
śmierć ochłodą, Stawcie iefzcze w myśli zmar- 
twychwfłaiących owych fwobodnych y fwa- 
wolnych młodzianów, którzy gdy żyli, przy= 
rzekli fobie, iak czytamy. (Sap:2. v. б.) Pódźe 
my, używaymy dobra ninieyfzego, winem na- 
pełniamy Йе, niech nas kwiat czafu nie mija; 
żadna łąka niech nie będzie, któreyby nie prze- 
biegła rofpufta nafza, Xvfzędzie zofławuymy 
znaki rofkofzy, uciśniymy ubogiego, nie prze- 
pufzczaymy wdowie, niewfłydźmy бе fędzi. 
wości długiego wieku, га moc nałza niech bg- 
dzie za prawo fprawiedli wości, 

О iak różne powfłanie będzie Męczenni. 
ków Świętych w życiu fwoim uciemiężonych, 
opłakanych, y tych fwobodnych w życiu fwo- 
im rofkofzników! Dufze Męczenfkie biorąc z 
grobu ciała fwoie, niezmierną wefołość poczu- 
ią z pamiątki przefzłego uciemiężenia, mówić 
będą: o błogofławione wygnania, któreście nas 
do oyczyzny „przyprowadały! о błogofawio- 
ne więzienia, któreście nas wolnością Synów 
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KAZANIE 1. 675 
Bofkich darowały! błogofławione ognie, wo- 
dy, któreście nas do światłości niebiefkiey, do 
brzegu fzczęśliwey wieczności, у до ochłody 
zaprowadziły! О iak dobrze dla Восл cier- 
pieć! iak wielka zafługa niewinnie cierpieć? 
wychódźciefz więc z grobów pociechy nafze, 
ozdoby ńalze, przyjaciele nierozdzielni пай, 
któreście w naywiękfzych uciemiężeniach z 
nami były, wychódźcie do ochłody wieczney. 
Przeciwnym fpofobem dufze naywolnieyfzych 
rofpufiników, biorąc ciała fwoie, nieznośne 
uczuią uciemiężenie; rzeką: Ærravimus, po- 
błądziliśtny bardzo, wolność nafza zamienia 
fię w niewolą; Siła nafza, w którąśmy ufali, 
ufłaie; obfzerność rofpufty łąki przechodzącey, 
do ciafności piekielney firącona będzie: erravi» 
mus. Biada wolności nafzey, /alvati non fumus, 
Chrześcianie moi! bierzcie z tąd naukę, cokal- 
wiek е wam trafi ponofić przykrego, czy ed 
Boca ,.czy:od człowieka, czy оё czarta, czy na 
zdrowiu, czy nafawie, czy na Һопоѓге, czy na 
fortunie; cierpliwie to pomoście, gdyż ta cier» 
pliwość zmartwychwiłanie wafze uczyni fwo» 
bodne; a wolności nie dobrze zgadzzigcey fig 
z przykazaniami Bofkiemi у Kościelnemi wfze- 
leko fig kaiaycie, gdyż ta wolność przy zmar- 
twych wiłaniu powflzechnym na niewolą wy- 
nidzie. 
Jedna iefzcze fianie fig odmiana, w озуу 
dniu ofłatnim przy złączeniu dufzy z ciałem, 


t2 Wie- 
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Wielu tych, którzy byli urodziwemi, piękne 
mi, a fłaną fię przebrzydłemi; y wielu tych, 
na których nie miło było, owfzem wlłręt był 
patrzyć, a wfłaną naypięknieyfzemi, na родо» 
bieńftwo Aniołów.  Stawcie fobie w myśli z 
jedney {trony białogłowę ze wfzyfłkich miar 
u świata fzacowaną, z urodzenia zacną wielce, 
zurody, z ргорогсуї wrodzoney zachwaloną, 
у piłrwfzeńftwo między innemi białogłowy 
trzymaiącą; przytym ma rofłropność w mo- 
wie, w namiętnościach umiarkowanie, wizy- 
{су 18 ża Anioła ziemfkiego maig, radzi ią wie 
dzą, radzi z nią mówią, owfzem za honor to 
fobie poczytalą. Ta białogłowa tak u świata 
fzacowna umiera, zataiwfzy dla wftydu grzech 
śmiertelny na fpowiedzi, idzie na potępienie, 
Z drugiey firony fławcie fobie w myśli leżą- 
cą od kilku, kilkanaftu lat, ośmdziefiąt ао 
dziewięćdziefiąt lat maiącą w fzpitalu babę. 
Twarz iey zwrzodowaciała у zgniła., fetor 
bardzo obrzydliwy wfłręt czyni do weyrze« 
nia, dopieroż do bawienia бе przy niey; wfzak= 
że ona fpowiedż należytą uczyniwfzy, w żalu 
у milości Bofkiey fkończyła życie. · O iaka 
tych dwóch białychgłów w zmartwychwfła- 
miu odmiana będzie. Та, która była Aniołem 
u świata, (łanie Йе obrzydzenia celem; ta, która 
była fzkaradna u świata, fłanie fię miłym wi- 
dokiem ! - Przymiot błogofławionych ciał ieft, 
że опе flang fię iafnemi iak Rońce, lekkiemt 
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jak-orłowie, fubtelnemi, niecierpiętliwemi у 


nieśiniertelnemi iak Aniołowie. Takie będzie 
ciało zbawioney fzpitalney baby. Ciała potę- 
pionych Йапа бе cięfzkiemi, na podobieńfiwo 
ołowiu, śmierdzącemi na podobieńfłwo tru- 
pów, brzydkiemi, wfzelkiey choroby у bole- 
ści pełnemi, takiemi zgoła (mówi Auguftyn ) 
fakie przyzwoite {а do ciemnic, ucifków, y ng- 
dzy piekielney. “rakim będzie ciało potępioney 
białogłowy u Świata wziętey. O odmiano ia- 
keś firafzna! o iakeś prawdziwie. powiedział 
Salomonie: (Prov: 31: v. 30.) Omylna wdzię- 
czność y marna iefł piękność, niewiafła boiąca 
fe Boga ta będzie chwalona. 

Gdy ia to mówię Chrześcianie moi, profzę 
was na miłość zbawienia wafzego: Nolite dare 
locum diabolo, nie dawaycie w fercu wafzym 
mieyfca ofzukaniu czartowfkiemu! Może on 
komu do ferca fzeptać , iż to, со mówię , ieft 
tylko domyfłem у udaniem iakimfiś do prze- 
rażenia ułożonym. Nie wierżcie mu, to co 
powiedziałem, ief wfzyfiko na wieczney pra- 
wdzie zafadzono. Wieczna prawda: iż dufze 
miłośników nieporządnych ciała, będą Бе Ьгту- 
dziły ciałem w zmartwychwfłaniu , ale mufzą 
fię z nim ziednoczyć. · Wieczna prawda: 12 
bogaci, którzy źle używali bogactw, рочЙа- 
ną ubogiemi; wieczna prawda: iż źle fwobo- 
dni przedtym, potępieni powfłaną. w niewoli; 
wieczna prawda: iż piękność potępieńców Za- 

T | mie- 
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mienia бе w fzkarady. ` Nie wierzcie oycn 
kłamftwa , ale Jezulowi Chryftufowi, którego 
a prawdę opowiadam, а w obliczu iego bal- 
bym fię fprawiedliwego piorunu, gdybym miał 
was w tak wielkiey rzeczy zawodzić, Za» 
prawdę, zaprawdę powiadam wam, iż przy 
ainartwychwiłaniu takie odmiany będą. 


Część ТЕ 


Szakże te wfzyfłkie odmiany Папа йе w 

grobach, gdzie dufza ludzka z ciałem lu- 
dzkim łączyć fię będzie, a po złączeniu wfzyfcy 
ludzie z grobu wynidą y ziemię napełnią. Ni- 
gdy, nigdy świat nie był tak liidny, bo nigdy na 
fobie wfzyfikich a svfzyfikich ludzi razem nie 
miał, ale Не to w dniu ofłatecznym fłanie. 
Lecz iako Бе rzekło na początku, tę niezmier- 
ną groimadę ludzi z rozkazu Pana Chcyfłufo- 
wego Aniołowie z czterech części świata na 
dolinę Jozafatową zgromadzą„ nigdzie żadne: 
go nie będzie, wfzyfcy na dolinie Jozafata fa- 
ną, a fłanie fig to w iedriyim momencie czaftt, 
у fpełni һе Proroctwo :  Congregabo omnes 
gertes...in vallem /fofaphat.  Usrażaiąc te fo- 
wa Prorockie Święty "оша z Akwinu mó- 
wi: oiak fig przyzwoicie rzeczy dzieją! | JE- 
zusA (gdzono przy dolinie Jozafata, Jėzus 
wfzyłłkich fadzić będzie na teyże dolinie; 
ztamtąd JEzós wfłąpił do nieba, gdyż góra Oli. 
wna 
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у wna na dolinie Jozafata, tamże zfiąpi z nieba, 

je | aby ofłatnie nay więkfze odprawił dzieło. ; Gó- 

ra oliwna znaczy miłofierdzie według wykła« 

| du Oyców; imię Jozafata znaczy fąd. Na do- 

| linie tedy Jozafata przyfłało, aby był fąd po» „A 

y | mwfzechny,która у wielkie miłofierdzie nad wy- 

braneini, у wielką fprawiedli'wość nad pote- 

| pionemi pokaże. Dopótey Swięty Тоша: z Ą 

| Akwinu: Congregabo omnes gentes.. „im vallem 
| Fofaphat. 


Zgromadzeni na dolinie Jozafatowey wfzy- 


v 

ję. {су a wfzyfcy ludzie, którzy żyli, żyią у żyć kil 
y || będą, wybrani y odrzuceni; nieco z początku ji 

i || razem 2 fobą ogółem między foba zimięfza- A 
A ni, wybrani :niędzy odrzuconemi, odrzuce- A 
le ni między wybranemi Йас będą. © tym o» ji | 
e |  gólnym zmięfzaniu wybranych z odrzuconemi 

k y wzaiemnie daie Пе znać z Pifma Swiętego. | 
з Malachiafz Prorok Jezusa na (20 przychodzą- M 


A cego porównywa. do złotnika, który złoto, 
| frebro, y inne pomięfzane krufzee roztapia,aby 


e 
4 ie między fobą podzielił. To iefzcze znaczy 
6, w Ewangelii pfzenica zinięfzanma z plewamż 
po| w gumnie goipodar(kim zgotowana ku prze» 
S wianiu; to znaczy niewód ryby różnego ro- 


| dzaiu maiący w fobie do brzegu ciągniony na 
ten koniec, aby tyby niezgodne wyrzucone, 2 
dobre zatrzymane były ; to znaczy pfzenica 
zmięfzana z kąkolem tak zofławiona do czafu 
żniwa, w ktorymto czafie miało być oddzie« 
Ttg ; lenie 


боо "Adwent VII. 
lenie kąkolu: finite ad meffem. То znaczyła o» 
wa trzóda z owiec у z kozłów złożona ku po» 
działowi: fegregans oves ab hedis. Mówię te» 
dy: zgromadzeni ludzie tak wybrani iako oda 
rzuceni na dolinie Jozafatowey nie co zmię. 
fzani z fobą wzaiem będą; ale ah iak krótki 
ten czas fpółkowania! nieodwłócznie  albo= 
wiem Chryfłus rofkaże, aby ludzi odrzuconych 
oddzielili Aniołowie od ludzi wybranych, aby 
wfzyfikich złych wyłączyli z pomiędzy dobrych; 
у. natychmiafł Йе to {tanie , iak rzeczono w 
Ewangelii: Exibunt Angeli, EF frparabunt ma- 
los de medio juflorum. Wynidą Aniołowie, у 
glych z pomiędzy fprawiedliwych. wydzielą. 
Dwie tu rzeczy naymilfi moi uważać ma. 
my: iftotę podziału tego, у fposób podziału 
tego; a z tych dwóch rzeczy dwie firafzliwe 
przenikaiące odmiany. Iftota podziału tego na 
tym ieft, iż źli od: dobrych, dobrzy. od złych 
oddzieleni będą. "Teraz mogą Пе znaydować 
Źli między dobremi, naprzykład Judafz mig- 
dzy Apoftołami; mogą йе znaydować dobrzy 
między złemi, naprzykład Lot między Sodom. 
czykami buduie йе razem; fowa Їз Augufty. 
na. Buduią razem Babilon z Jerozolimą, :у lu- 
dziom, którzy tylko patrzą na powierzcho- 
wne rzeczy, cięłzko rozeznać Babilonią od Je- 
rozolimy , a Jerozolimę od Babilonii , dopieroż 
trudniey rozdzielić. Na dolinie Jozałatowey 
obiaśni BóG Anioły fwoie, dla czego tak złych 
od 
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od dobrych oddzielą, że iednego złego między 
dobremi, iedney plewy, iednego kąkolu mig- 
dzy pfzenicą, naymnieyfzey odrobiny podłego 
krufzcu między złotem, iednego kozła między 
owieczkami nie zofławią. Radby бе potępie- 
niecmiędzy ludzi Swięteych na dolinie jozafato- 
wey wścilnął, który ludzi pobożnych w życiu 
nienawidził, odwracał бе od nich, prześlado- 
wał ich iuż ięzykiem, iuż wyrządzonemi umar- 


| twieniami; radby miał między niemi kącik ia- 
| ki, choć ofłatnie mieyfce; nie dopufzczą An- 


iołowie, z pofrzodka go wyrwą, у między złe 
poftawią feparabunt de medio: 
Uważacie to rozdzielenie, ale czyliż uwa- 


Żacie odmianę fłrafzną z niego <rynikalącą? 


Oto wfzyfłkie iedności, które Пё tylko między 
ludźini znaydować mogą, wfzyftkie бе w ten 
czas rozerwg, w rozchód, w rozwód, w odda 
lenie między dobremi у złeimi wieczne zdniie- 


| nią fig. Dofyć iaśnie wyraził to CKryfłus Pan 


| w Łukafza Swiętego: 


(Cap:17.v.34.) Dito 
vobis...erumt duo im 1690 uno, unus a(fumetuy, 
alter relinquetu? ;... duo in опко; umis Б 
żur, EF alter relinquetur. Będą dwa na 1ёдпуї 
łożu, iednego wezmą między wybrane, a dri 
piego zofławią; dwie białogłowy będz mleć 
polu; iednę wezmą między wybrane, z гира 


| zofławią, dwóch będzie na iednym polu; ie- 


dnego wezmą, a drugiego zofławią. Oddzielą 
fig; [zły fyn od dobrego oyca, dobra córka od 
деу 
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ley matki, zły: brat od. dobrego: brata, zła fio- 
ra od dobrey Богу, zły dziedzic. od dobre- 
go а zły fuga od dobrego Pana, zły 
domownik od dob rego wfpół. domownika, 
zły (абаф od dobrego абада, Rozdzielą бе, 
którzy fa iednego narodu, iednego urodzenia, 


jedney gódnoś ści, jednego brzędu, iednego mia- 


fta, ie dnego mięfzkania, jednego loża, iednego 


fio'uludzie: unus afumetur „ alter relinquetur, 
a rozdziela fię wiecznie; iedność wfzelka, któ- 
ra kiedykolwiek jakakolwiek między niemi by- 
ła, zamieni fię wrożlirzyg nienie wieczne. Przy- 
czyna tego 2 Г eołogii ief: bo wfzelkiey iedno- 

i która fię między] ludźmi znayduie, funda- 
IA ief ta blifkość, z przyczyny 'którey 
człowiek człowieka nazywa fię bliźnim; zaś 
rozdziele ni ma dolinie Josktowey dobrzy od 
ałych, 21 od dobrych przefianą być bliźniemi 
fwoiemi; bliźni bowiem z ifiotnego opifania 
fwoiego iefi}, który może ofiągnąć ten koniec, 
do którego (а wlzyfcy ludzie flworzeni; zaś 
Яі па dolinie Jozafatowey oddzieleni od 
dobrych , już nie będą mogli ofiągnąć końca 
ofiatecznego, do którego wlzyfcy ludzie ftwo- 
rzeni; przefłaną więc być bliźniemi dobrych, 
a zatym { przefłaniem wfzyftkie iedności między 
niemi być $ przeftaną : Angeli feparabunt malos. 
de medio juflorum. Cóż na to ferca wzaie- 
mnie fię Kochaiące? tak fię kochaycie, abyście 


Бе na wieki nie: rozdzieliły. f 
Każe 
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Każe nam iefzcze Augufiyn Swięty uważać 
fposòb, iakim fig fłanie ten rodział złych ludzi 
od dobtych: recolite, recolite, ubi Бари fedis 
uważaycie, uważaycie, өйде! pofławieni bę; 
dą kozły. W tym podziale dwie będą Ягопу, 
iedna prawa, druga lewa: /łatnet ovessa destris, 
kedos a fimifiris. Na prawey wybrani, na le- 
wey odrzuceni pofławieni bedą, potępieńcy 
będą na ziemi fłali maiąc ciała cięlzkie у d 
piekła dążące; błagofiawieni trzymaiący pra- 
wą fironę iak orłowie wzbiią fig na powie- 
trze, zabiegaiąc przyby waiącemuSędziemu dro» 
gg: repiemuy...in nubibus obuicha Ch ifto.. (ъ 
Fhef 4. 0:16. ) Wfzyfcy w obłokach wzbiie- 
my fig w górę zachodząc drogę Chryfiufowi. 
Także to naymillt moi Błogofławieni w роге 
бе wzbiią „ a potępieńcy na ziemi zofłaną? 
tak a nie: inaczcy ; bo tak przepowiedziano 
przez Proroka: (Malach: 4. 0. 3+) calcabitis ist- 
pios, cum fuerint cinis fub planta pedum uefiro- 
rum, in die, qua ego facio.  Deptać będziecie 
bezbożnych , a oni Йапӯ йе popiołem: pod no- 
gami wafzemi, w om dzień, w który ia czynię. 

Otoż druga odmiana паузі Chrześcianie 
moi; *wfżelka równość, fłarfzeńfitwo, zwierz 
chność, którą mieli potępieńcy względem błogo- 
fawionych ludzi , zginie, przepadnie, Йара: бе 
błogofławionym nierównemi, poddanemi,pod- 
nóżkami ich, a błogofawieni fianą fig nad niemi 
nieprzebłaganemi fędziami: galcabitis tmpios. 
- Wigs- 
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Wię.cże Król potępiony będzie fal па lewey Ја 
fronie: pod nogami: poddanego fwego,. na któ- przen 
геро w życiu ani weyrzeć raczył? tak ieft: cal- litycy 
cabitis impios.:  Więc-że pelnomocny Królew= үү 
fki (prawca, któremu йе uciemiężeni: kla- 
piali; aom iefzcze bardziey im fzkodził zamiafł 
fpraoiedliwości,. fłać będzie na łewey fłronie, 
a ludkowie wgardzeni, niewyfuchani po nim |, 
deptać będą? tak iel: całcabifir impios: Więc. wyć 
że prześladowca na wyfokość wyfadzony, na Chey 
lewey fironie fłać będzie; a оф niego: prześla- | т.т 
dowzani:, zabiiani, deptać go będą? tak ieft; dok 

Piotr у Paweł będzie deptał Nerona zabóycę | god, 
fwego: calcabitir impios _ Więc-że fyn oyca, | mrp 
Którego fzanować był winien, na lewey firo- | frf 
nie floiącego deptać będzie? tak teft: calcubitis 
impios.  Więc-że człowiek naypyfznieyfzy, bia- 
łogłowa naywyniosleyfżego: umyfłu na lewey 
fironie pofławieni, od tych, których za: Boże 
ftworzenie nie mieli, zdeptanemi będą? tak іей: 
calcabitie impios. 

Bo wafzego rozfądku w tym. uciekam fig: ак 
со to za udręczenie potępieńców będzie, gdy AA 
fię obaczą tak poniżonych, ze wfzelkiey u lu- | gy, 
dzi powagi у równości ztrąconych ! O'iakie | 
pomiglzanie w braci Jozefa było, gdy oni go фы 
na godność Królewfką wyniefionego obaczy- | cy, 
li, którego prześladowali, Go бе działo w fer- ы 
cu Amana, gdy mufiał prowadzić konia pod ki 
Mardocheuśzem, któremu fzubienicg gotował! ' к 
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Jak бе: roziadał od-gniewu'Saul,.gdy nad:niego 
| przeniefiono Dawida! Czego nie:czynią Po- 


" | litycy, gdy Пе widzą wzgardzonemi przez :u- 
* | bliżenie «w-mieyfcu, w tytile pierwfzym! асо 


| wfzyfiko jeft cień "względem tey „zazdrości у 
| zgryzoty ferdeczney, .którą potępieńcy na le- 
| wey 'fironie będąsnieli. Mówi Pifmo Swięte 
o nich , że dla-ucifku wewnętrznego ięczeć, y 
wyć będą: pre anguflia Jpiritńs gementes, a 
| Chryzoftom:Swięty na lift *Swiętego Pawła йо 
| Tefialończyków -pifząc, świadczy, Że.ten wi- 
dok, to zgryzienie za.drugie im piekło fłanie. 
O odmiany! firafzna odmiano wfzełkiey iedności 
| wrozchód, w rozwód,w oddalenie! odmiana 
| firafzna wfzelkiey równości <w:nierówność, 
| wfzelkiey:zwierzchności w:poddańftwo. “© ha- 
niebne poddańfiwo! exibunt Angeli ET feparabunt 
malos йе medio jufiorum., “Otak trzeba ;po- 
kory, o iaksnie ' potrzeba 'nikogo :pogardzać! 
o iak trzeba. od złych uciekać w życiu ‚абу: Пе 
między-niemi mie Па о na dolinie Jozáfata.; Zo- 
| tawny tak podzielonych :na «dolinie 'Jazafa- 
towey «odrzuconych, :y wybranych do przy» 
{Деу Niedzieli. 

Już Chrześcianie moi., coście dzifiay <wi- 
dzieć mieli, ogłądaliście; niech -was prowadzi 
| Chcyftus Jezus:zdrowe do-domów wałzych, 
| profzę zaś, abyście:przez -ten-tydzień czło бе 

pytali famych fiebie: iak powfłanę 2 grobu. 
gdzie na dolinie Jozafatowey Пас będę? a. od- 
powie- 
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powiedzi, ktòre wam fumnienie dawać będzie, | duo 
rozważali, Teraz zaś wychodząc z Kościoła, iw 
wefichniycie do Chryftufa: me permittac me (| 5) 
Jeparari д te. О Jezu! nie dopulzczay, abym 16 № 
йе kiedy zniał dzielić od ciebie. Dobry ра. 
fierzu pofław mnie między owieczkami two- 
jemi! Оусте łafkawy nie odłączay fyna mar- (| ziemi 
notrawnego od cząfiki tebie Sędzio fpra- | zgład 
wiedliwy nie fądź mię według grzechów mo- dzieli 
ich, śle według miłofierdzia twego. Wałanie | wtór 
moie iel nie godne, ale łączę go 2 dobrocią у f niu, 
die wing męką twoią: Preces те mon funt | towe 
ucz, Jed tu фот fac benignć, inter oves lo- | międ 
tum р? роја, €9 abhedis me fequefira, fiatuene | godn 
in partę dextra. - Nie godzienem fiuchu' twe- | nie z 
go, lecz odpuść z raczenia fwego. Nie liczmię | cielel 
w poczet z kozłami, day піеў(се między owca- | e3 na 
mi, na prawicy, gdzie wybrani, Amen. już 1 


90 wizy 
HWODKOWOWOCWOCKKKOKIE | on 


[7 ry Е, twyć 
KAZANIE ju 
Na Nie dzielę 2 Zo Ad W rentu. ай 

О odmianie zdań ludzkich niepewnych 
y fallzywych w «znanie pewne y Oczy= | fmy, 
wifte prawdy. D 


Сит audiffet Joagnes.... Opera Chrifli дл cl 
fuos | 
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| duos „de difcipuls fuis, ait ili: Tu es, gui vin- 


turus es, an alium ex peliamus. Matth: и. 
лу, 
+ NÓwa odmiana, widok nowy baczności 
> „ wafzey .Chrześcianie moi wzywa do 
ST bi RE I 
fiebie. Widzieliście naypierwey całey 


| ziemi odmianę, gdyż na niey kfztałr świata 


zgładzony do krey у fzczętu przeminął, Wi- 


| dzieliście znowu firafzne odmiany, przy po- 


wtórnym ciał umarłych z dufzami ziednocze- 
niu, a zmartwychwftałych ma dolinie Jozafa- 
towey rozłączeniu. Tak pofławieni, tak 
między fobą rozłączeni, wizylcy ludzie od 'ty- 
godnia mas czekaią , aby nową odmianę, iuż 
nie zewnętrzną ale wewnętrzną, nie pod aczy 
cielefne ale-pod widzęnie rozumne podpadaią- 
са nam w fobie pokazali. Jaka ta odmiana? 
iuż wiecie , którzy rozporządzenia na :pier- 
wfzyin Kazaniu oświadczonego pamięć macie. 
Odmiana ta, którą dzifiay w ludziach zmar- 


| twychwfłałych na dolinie Jozafatowey oglą- 
| dać będziecie, którą wam,:czyniąc dofyć wier- 
| ności, „przełożyć powinienem, jet odmiana 


zdań y rozumienia ludzkiego ‘піереуперо аі. 
fzywego, w pewne iawne poznanie prawdy 
za przyiściem Pana:Chryftufowym na fad (га 
fzny. | 

Do mówienia о tey 'odmianie .czyni mi 
whep hiftorya E'wangeliczna: `$. Jan Chrzci- 
ciel wiedząc, iż e Chryfiufie Panu różne u lu- 
dei 


Adwent VIII, 
dzi miały być zdania mylne y nieprawdziwe; 
chcąc pokazać prawdę, że Chryftus Pan był 
prawdziwym BoGIEM, czekanym Meflyafzem, 
у to u wizyfłkich fprawić o Chryfłufie zda- 
nie; pofyła uczniów fwoich, umyślnie Байа» 


iąc oto, © czym wiedział iefzcze w wnętrzno- 
ściach Matki fwoiey zamknięty. Chryflus też 
taką odporwiedź daie, któraby wzmocniła, у 
„oczywiftym uczyniła zdanie Swiętego Jana, 
Rzekł bowiem: idźcie powiędzcie Janowi, że 
{бе te wfzyfikie cuda dzieją, z których powin. 
no być poznane przyiście Meflyafza. Та mb. 
więHifłorya Fwangeliczna, to badanie y ode 
powiedź do tego zmierzałące końca, aby йе 
„pokazała prawda, aby nieomylne o Chryftu- 
fie wizyfey mieli zdanie, daie mi pochop, czy» 
«ni mi weftęp do mówienia o tey odmianie na 
dolinie Jozafatowey, która niepewne fałlzywę 
rozumienia ‹у zdania ludzkie, przemieni w ia- 
syne :у nieomylne poznanie:prawdy, Mówię 
«więc przed Пе biorę otey odmianie fałlzysyea 
„go rozumienia na poznanie prawdy. Naypiere 
«Yey za pewne wam podaję, iż zdania ludzkie 
dą aw <roiakiey różności: Jedne {а fałlzywe, 
względem Boca ; drugie zdania ludzkie агу» 
we, które względem nas famych mamys 
trzecie zdania fał(zywe względem bliźnich na- 
fzych. Tym a niednfzym porządkiem mówić 
fiapowię: 'prafzę wąs o:pilne baczenie, podział 
mallępuiącey czynię «noty. 
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KAZANIE II. 688 

Fałfzywe ludzkie zdania y rozumienia 
względem Boca , zamienią Пе na dolinie Joza- 
fatowey w iafne poznanie prawdy względem 
BoGa. Część I. Kazania. 

Fałfzywe rozumienia y zdania ludzkie 
względem famych fiebie, zamienią Пе na doli- 
nie Jozafata w iafne poznanie prawdy wzglę: 
dem famych fiebie. Część II. Kazania. 

Fałfzywe zdania y roztsnienia ludzkie 


| względem bliźnich, na dolinie Jozafatowey zas 


mieniaią fię w iafne pożńanie prawdy wzglę- 
dem bliźnich. Część IH: Kazania. Ad M.D.G. 


7 2 
Część | i 
Zień {айп Bofkiego iet dniem iafney* y 


nieomylney prawdy.  Chryflus Pan třd- 
iakie dał fobie nazwifko: (/7oan: 14. v:6.) Еро 
Jum via EF veritas €F vita; ia ieftem drogą, 
prawdą у życiem. Był drogą na zieini, gdy 
żył między ludźmi, przez naukę fwoię poka- 
zuiąc, przeź mękę fwoię czyniąc ciafną y przy- 
krą do nieba drogę. Jef życiem. w niebie, 


| widzieć bowiem Оуса у Syna iego nayuko- 


chańfzego w niebie, їе to życie więczne, iak 


| mówi CHRYSTUS: ( опту. о: $.) hec ef 


vita mterna, ut cognofcant te Гошт  Deutm 
verum, Є? quem тїї JESUM Ст; 
ten їеЙ żywot wieczny, aby poznali ciebie (а^ 

u me- 
X: Balfama Przygod; Tom VI. 


690 Adwent VIH. 
mego BoGA prawdziwego, у któregoś pofłał, 
Jezusa Chryfiufa. Prawdą zaś Chryfłus Pan 
pokaże Пе na fądzie fwoim ofłatecznym. Nie 
przeczę ia, że Chryfłus у na ziemi Żyjąc, był 
nieomylaą prawdą w nauce (woiey, ale różne 
fałfze złych ludzi ćmiły ziarno fowa iega: al- 
bo cierniem bogactw ,przydufzaiąc., „albo w 
fercu kamiennym nie daiąc mu fię krzewić, al- 
bo lekkomyślnością przez ,ptafiwo wyrażoną 
nie uważaiąc go, albo przez pogardę depcąc 
go. Wfzakże ta prawda długo cierpliwa ра fą- 
dzie ofłatecznym pokaże Пе iawną, у nad 
wlzylłkiemi fałfzami, obłudami, ofzukaniem 
tryumfować będzie. sCo uważaiąc Tertulian 
fłary, mówi: Exurge veritas, ЄЎ quafi de pa- 
fientia erumpe. Вох ап prawdo z ‘таге 
twych.powfłałym światem; pokaż Пе żwawą, 
któraś długo przeciwnemi zdaniami ćmiona y 
zakrywana byla.. Y S. Chryzofłom pifząc na 
te Pfalmu Rowa: (Pat: 143..0.4.) Dies ficut 
umbra pretereunt , dni iak-cień przemiiaią; 
mówi: gdy na tamtym świecie fłaniemy, 
wfzyftkie rzeczy prawdziwe będą : :rer vera 
erunt.. Jakigdy pogodne fłońce «w(chódzi, 
noc ginie у przepada, która świat Ćmiła; tak 
gdy Chryftus Pan wieczna Prawda na fądzie 
ofłatecznym pokaże бе, wfzyfikie fałfze, obłu- 
dy, ofzukuiące mniemania znikną, a wfzyfiko 
w prawdzie fwoiey być mufi; res veræ erunt. 
Tegoż famego przydaie przyczynę: quia ef 
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KAZANIE H. 69E 
jsdex infallibilis , Chryftus bowiem ieft Sędzią 
nieomylnym.  Aże wielu takich było, którzy 
fałfze fwoie nad prawdę iego przenofili, któ- 
rzy nieomylności iemu nie przyznawali; Папіе 
йе tedy Chryftus obowiązany (że tak rzekę ) 
z przyczyny urzędu fędziackiego, aby prawdzie 
fwoiey dlugo czynioną od ludzi krzywdę na: 
grodził, а {аге ludzkie zgnębił. Przeto iak 
mówi Pfalmilta: judicabit in veritate, rozfą- 
dzać będzie wlzyfika w prawdzię; ś/lumieabif 
abfconditąę tenebrarum, obiaśni wfzyfłkie taie- 
mnice ciemności, otworzy kfięgi, Zibi aperti, 
z których wfzyfcy umarli maią być fgdzone= 
mi, у fiebie (49216 będą. Oto zgoła ten Sędzia 
nieomylny, całemu światu, wfzelkiemu rozu- 
mnemu ftworzeniu, ogółem у w fzczegulno - 
ści wziętemu, pokaże jawnie, iaśnie, oczywi. 
ście: co było ofzukaniem, co było`y ie prawdą, 
Res vere erunt, quia judex infallibiliy eft 

Na tymto ia fundamencie powiedzialem, 
aco powiedzialem, toż famo powtarzam, iź 
wfzelkie fał(zy we zdania, rozumienia, mnie- 
tnania ludzkie, na dolinie Jozafatowey, za przyi. 
ściem Sędziego BoGA, przemienią fię w iafne 
poznanie prawdy. Pierwfzym celem poznawa: 
nia ludzkiego jeft Pan Вос Twórca nieba y 
ziemi.. Czyliż wam іей tayno, iak fkażeni lu. 
dzie fałfzywe względem Boca roig fobie 209. 
nia? inni o ібосіе, iani o Bofkich Ofobach_ 
inni о dofkonałościach Bofkich źle fądzą. Азау 
Uuz 


RIS 
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nie byli tacy, którzy w fercu fwoim twierdzi- 
li, że niemafz Boca? dixit infipiens im corde 
fuo: non: efl Deus. ( Pfal: аз. v.1.) rzekł głupi 
w fercu fwoiim: niemafz Boca. Ата у teraz 
mało ie pfeudopolityków, którzy zdaniami 
fwoiemi o Bocu do Atkeufzów przyfłępuią, 
naturę wielbiąc, a fprawcy natury nie wyzna» 
waiąc? Nie wzdrygaią Пе oni to czynić cza- 
fem, co pobożność Katolicka czynić zwykłaz 
ale to czynią, nie żeby Bogu cześć oddawali, 
ale żeby fig do ludzkiego zwyczaiu fłofowali: 
Dixit infipiens; non ef Deus. Ата nie wiele 
było Aryanów, którzy Synowi Bofkiemu y Du- 
chowi S.. Bóltwo odeymowali? Атаў mało 
Zydów, Turków y innych Mahometanów, 
którzy Tróycy Nayświętfzey nie wyznają? Kto 
przeliczy tych, którzy o mądrości Bofkiey źle 
rózumieią? o panowaniu y rządzie Bofkim ро» 
wiadaią: że przykazania niepodobne до za- 
chowania daie, całą winę grzechu na BOGA 
zwalaią przeto, iż wolność ludzką fkaził; nazye 
waią go nieużytym, tam żniwo zbieraiącym, 
gdzie nie pofiał. Kto przeliczy tych, którzy źle 
rozumieią o Bofkiey Opatrzności? w niefzczę: 
ściu twierdzą, że Bog o nich zapomniał; po- 
wodzenie zaś fłaraniu fwemu przypifnią, nie 
odnofząc go do Boca. Dopieroż gdy Йе co 
nadzwyczaynego dla zakrytych końców dzie- 
ie, onito ganią, potępiaią u fiebie, nie przeni- 
Каас tego, źe Jozef do więzienia idzie dla te- 
20» 
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go, aby z niego na Tron Królewfki pofzedł. 
Są iefzcze, którzy z fprawiedliwości Bofkiey 
fzydzą z owym zuchwalcem : ( Etcli: 5: v. 4.) 
peccavi, quid mihi atcidit trifle? Zgrzelzyłem, 
y cóż mi złego zafimucaiącego przytrafilo Пе? 
fą, którzy 'wyraźnie pokazuią, iż niechcą mieć 
BoGA za koniec oftateczny ; iaki był ów, któ- 
ry fig odezwał: któżby mi to dał, abym iefzcze 
tych maiętności moich, mógł używać przez lat 
kilkadzieligt? a kwitowałbym BoGa z nieba. 
Jacy f3, którzy do Wiary Chryfłufowey przy- 
fiąpić niechcą z heretyckich błędów, a to. dla 
boiaźni utraty fortuny, honotu, godności; ta: 
cy za cel fwóy ofłateczny dofłatki przemiiaią- 
ce kładą. Podobni do owych bezbożnych, 
którzy fobie bożki: z złota у frebra wyrabiali; 
każde bowiem łakomfłwo według S. Pawła 
ieft ftażbą bałwana złotego.  Dópieroż nie- 


- zmierna liczba ieft grzefzników, którzy śmier- 


telnym grzechem obrazili у obrażaią Pana Bo- 
GA; a ci wlzyfcy fądzą, acz niewyraźnie ale 
tłumaczonym fpofobem, iż dobro ziemfkie, 
iakież iakież ief, nieporządnie używane, ieft 
lepfze od dobra niefkończonego, którym ieft 
Вос; ił: upodobanie pochodzące z używania 
nieporządnego dobra ziemfkiego, lepfze ieft, 
aniżeli ofiągnienie dobra niefkończonego przez 
jafne iego poznawanie у miłość nieufłanną w 
niebie.  Odważanie Пе bowiemina grzech, 
odmiataiące ;uwagi zalecaiące dobro niefkoń- 
Uu3 CLQ> 
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ezone, a idące za nieporządnością, ie w Ѓа- - | on 0 
теу. rzeczy wzgardą dobra niefkończonego. A Boc: 
wzgarda dobra niefkończonego zawiera w fo- vimu 
bie to zdanie: że leplze ieft ftworzenie a niże. jemi 
li Boc. Dla tego każdy grzech śmiertelny za- byl f 
myka w fobie wzgardę Bofką, iak mówi Toe | dla} 
mafz Swięty. dzi! 

Ci wlzyfcy ludzie tak źle fądzący у trzy» nych 
maiący о iftocie Bofkiey, o Ofobach Bofkich, niep 
o dofkonałościach Bofkich, Йала wfzyfcy na mi! 
dolinie Jozafatowey; ba iuż, iakośmy fobie u- cą, 
łożyli, fłoią na dolinie Jozafatowey. Takież dziar 
oni tam za przyjściem Sędziego BoGA, za obia- | odka 
śnieniem taiemnie ciemności, za otworzeniem poga 
kligg fądu, będą mieli zdania у rozumienia o fnoś 
Bocu, iakie mieli na świecie żyiąc? Czyliż nie śmy! 
fpadnie łufka z oczu ich? czyliż nie zginie fa. nie | 
feimatio augacitatir, omamienie zaślepisiącę ich rzóg 
rozum? czyli nie rzekrią iaśnie poznaiąc рга- l, 4 
wdę: erravimus, ofzukani iefłeśmy, zbłądziliś- mad 
my? Jakie zdanie będzie w ten czas Atheulza, cie | 


który fądził, że Bosa nie mafz; gdy go oba» ably 
cży przychodzącego w firafzliwym Maiefłacie kran 
па zatratę fwoię? ©zyliż nie rzecze: o iakom о} 
pobłądził! oto ten ей, o którym fądziłem, za zbav 
go niemafz; у że onjeft, mnie lepieyby było; ty 
żebym nigdy nie był, bo ia od niego będę nie- kier 
fzczęśliwym! Jakie zdanie w ten czas Pfeudo« 4 


polityka, który w obyczaiu Katolickim до Ка. pań 
telikow Бе Rofaje, nie żeby Bosa chwalił, bo gop 


| Boca ale dla ludzi. 


m . © w w a 
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оп onim źle fądzi; у co czyni, nie czyni dlą 
Czyliż nie rzecze: erra- 
vimus, pobłądziłem? Је Вос prawy, powinne 
iemw cześć, potrzebne Sakramenta. О iakbym 
był fzczęśliwy, gdybym to był czynił należycie 
dla Boca, co wymułzenie czyniłem dla lu- 
dzi” Jakie zdanie będzie w ten czas niewier- 
nych wfzylikich Ткоүсү przenayświętfzey 
nieprzyiaciół, gdy obaczą, że Synowi Bofkie- 
mu wizelka dana od Оуса władza; gdy oba- 
czą, że Syn Bofki przychodzi w niewypowie- 
dzianey ogromności, a Krzyż Swięty pamiątka 
odkupienie, który był w nich wzgorfzeniem, 
pogardą, hańbą, poprzedza go w wielkiey ia- 
fności? czyż nie rzeką? erravimus! zbłądzilie 
śmy! iefteśmy ofzukani! Jakie w ten czas zda- 
nie będzie Lutrów, Kalwinów y innych kace« 
rzów, którzy naukę mądrości Bofkiey odimiate 
li, fałfz y kłamftwo iey zadawali, gdy бе im 
mądrość przedwieczna Syn Воћі w Maiefta« 
cie (ади okaże? czyliż nie rzeką: erravimur? 
zbłądziliśmy ! czyliż nie wyznaią, że w Sa- 
kramencie nayświętfzym prawdziwe było cia- 


| ło Jgzusowe? że fpowiedź była frzodkiem do 


zbawienia ? że koniecznie potrzebne były u- 


| ступ dobre do ofiągnienia nieba? Ze czy- 


ściec był prawdą a nie Баука? 

Jakie w ter czas będzie zdanie potwarców 
panowania Bofkiego, gdy zobaczą zagniewane= 
go Pana ? będąż oni mówili? nie mogliśmy 
Uu4 przy» 
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przykazań twoich zachować; żeśmy grzelzyli, 
tyś był winien; kaziłeś wolność nafzę, przy- 
muflzaiąc nas do przefłępitwa; byłeś okrutny, 
tam Żąłeś, gdzie nie pofiałes. Zamilkną prze- 
konani od prawdy, to tylko wyznaiąc: erravi- 
mus! zbłądziliśmy! Jakie zdanie będzie po- 
twarców Opatrzności Bofkiey, gdy obaczą te- 
go, który od; końca do końca rozporządził 
wfzyfłko mocno y łagodnie? Poznaią w ten 
czas, iż te utcapienia, w których zoflawali, by= 
ły od BOGA, chcącego ich przeto naprawić, у 
nawrócić do fiebie; y byłoby to zapewne, 
tylko że przefzkodzili do tego zuchwałą nie- 
cierpliwością, Poznaią, że to powodzenie, któ- 
re flaraniu (wemu przypifowali, pochodziło 
ad Roga zagniewanego, kwituiącego ich po. 
wodzeniem doczefnym z wieczney nagrody, 
według owego wyroku: (Matth: 6.) odebrali 
nagrodę w życiu fszoim; y według owego: 
(1fa: 26. v. 10.) mifereamue impio, 7 mon difcet 
ийат. Lmiluymy Йе nad niezbożnym, a 
nie nauczy fię fprawiedliwości. "To poznaiąc 
wyznaią: errauimus! zbłądziliśmy | Jakie zda. 
nie będzie w ten czas owego fzydercy z fpra- 
wiedliwości Bofkiey? Który mówił: cóż mi 
fię złego ftało? gdy obaczy , że to cierpliwe 
oczekiwanie było“ iak wielkim dowodem mi: 
łofierdzia Bożego, tak wielką przyczyną у po- 
budką nieprzebłaganego (ади! gdy obaczy, że 
był winnicą, którey długo czekano, aby przy. 
niofła 
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KAZANIE 11. 697 
niofła iagody fłodkie; a gdy tego nie uczyni- 
ła, na oflatnig fkazana zgubę! gdy obaczy, że 
to czekanie było naciąganiem łuku, na którym 
im dłużey у tężey wytrzymuią firzałę,. tyra 
żwawiey godzi у rani !  Wfzskże tak prze- 
firzegał у przeftrzega Рата: (Pfal: 7. v. 13,) 
Żuk fwóy naciągnął, y nagotowa? ... fłrzały fwo- 
ie. Na nic lię ten nie zdobędzie, tylko na to: 
ergo erravimus! pobłądziem |! olzukany ie- 
ftem! Jakie zdanie będzie:tych, którzy wirze- 
czach ziemfkich zakładaią fwóy koniec ofłate- 
czny ? gdy obaczą, że nie kto inny ieft ich koń- 
cem, tylko fam Bog, ағопі іці od niego odpa- 
dli? ani Вос do nich nawróci fig, ani oni fię 
do Boca- nawrócą ; iuż zakończono іш? zapie- 
czętowano, Według owego: (Sap: 2. v.5.) mom 
ef reverfió finis nofiri, quoniam confegnata efi 
nie mafz nawrócenia fkończenia nafzego, gdyż 
ięft zapieczętowane, rzeką: erravimtus; zbłą- 
dziliśmy!. Jakie w refzcię zdanie będzie wlzylt- 
kich grzefzników , którzy używanie dobra 
ziemfkiego przenofili пай dobro niefkończo: 


| пе; ukontentowania nieporządne przekładali 


nad rofkofz wieczną? (кого im Пе pokaże Do- 
bro niefkończonć, czyliż nie zawołaią: erravi= 
тия zbłądziliśmy ! bardziey. fzacowaliśmy bło- 
aniżeli pig- 
kność niefkończoną, dobroć nieporównaną, 
godność niewyfławioną! „Głupi Ezawowie! 
przedaliśmy za nędzną potrawkę Synofi wo Bos 


күз! 


fkie! erravimus! Tak 
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(Tak tak: zapewne Chrześcianie тої, ludzie 
па dolinie Jozafata (prowadzeni у na niey ro» 
zdzieleni (91216 о Восі będą. Będą wyzna- 
wali iafną prawdę, którzy fazami uładzeni w 
życiw wyznawać iey niechcieli; ale to wy- 
znanie acz publiczne ale będzie próżne, dare- 
тпе, niepożyteczne ; a mortuo perit quaft ii- 
hil confefio , amarłych wyznanie próżno gi- 
nie. Będzie płacz, alè nie zmyie winy: będzie 
żal, ale nie fkrufzy ferca; będzie nienawiść ku 
grzechowi, ale nie będzie przedfiewzięcia po- 
prawy; będzie wołanie, ale nie będzie wyfłu- 
chania; będzie prawda broniąca BoGA tryum- 
fowała, ele oni ofzukania fwoiego wiecznie 
będą niewolnikami: @ mortuo perit quaf nihil 
confefjio. _ Chrześcianie moi! dobrze fądzmy 
oBoGv, póki żyiemy. Је Вос w Тгоусу 
jedyny; їе panowanie, Opatrzność, Mądrość, 
Sprawiedliwość iego nad nami; оп іе ofła« 
tecznym końcem mafzym у dobrem nad wfzyft- 
kie dobra. Sądźmy dobrze o tey prawdzie pó- 
ki żyjemy, bo nie rychło będzie, gdy prawda 
nas fądzić będzie. 


Część II. 


| zaś mówiemy о zdaniach у rozumie- 
niach fałlfzywych, które maią ludzie wzglę: 
dem Boca; tak бе та mówić o zdaniach у 
rozumieniach fałfzywych, które maią ludzie 
względeni fiebie; iż у te na dolinie Jozafato- 
wey 
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-wey odmienią fig wsiafne poznanie prawdy 


względem famych fiebie. _ Dwoiakie'fą fal- 
fzywe zdania, iak-naucza wielki Kaznodzieia 
Narodów Paweł S. które ludzie maią pofpoli- 
cie względem fiebie czyli o fobie, y- niemi бе 
ofzukuią. Jedno zdanie nazywa Пе; fumnieniem 
fatfzywym, a ten falfz ściąga Пе do obyezaiów 
ludzkich; drugie zdania nezywaią йе: fat/zy- 
wą о fobie opimią czyki mniemaniem, a ten falfa 
ściąga Пе do: włafney ofoby. O Pierwfzym 
fałfzu pifze S. Paweł do Fimoteufza Bifkupa„ 
przefirzegaiąc go temi Rowy: Quidam erute- 
riatam habentium fuam confcientiam. (1. Dim: 
4: v. 2.) Wiedz o tym Bifkupie, uczniu móy, 
iż wielu jef ludzi, którzy piątnowane maią fu- 
mnienie fwoie. Przyznam fig wam, żem tych 
ftów Pawła S. nie rozumiał, a bałem fig we- 
dług zdania moiego, Które iefł bardzo podłe 
wykładu ich czynić; poradziłem Пе więc $. 
'Fomafza z Akwinu, który ie tak wykłada: kau- 
terya czyli piątno dzieie fię pofpolicie przez 
ac ciała ma ten koniec, aby przez nie 
ałfzywa. krew czyli fzkodliwe humory ze 


krwią fię mięfzaiące wyprowadzone były. 


| Gdy więc Paweł mówi: że fą ludzie, którzy 


piątmowane maig famnienie; przeto mówi, 26 


| iak przez piątao wychodzi fafzywa krew, czy» 


li humory krew pfuiące, tak z fumnienia (ач 


kowego fałfzywe praktyczne wychodzą zda= 


nia y nauki, któremi fię ludzie rządzą, у №6 
dlug 


у; 
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dług nich' czyniąc , za dobre fig: maiz; a w 
tym famym fię:olzukuią. Quidant cauteriatatm 
habentium cowfcientiam. 

Tak ia obiaśniony od'8. Tomafza: z Akwi- 
nt, począłem myślić: z kąd [е tonw fumnie» 
niach ludzkich biorą M żywe praktyczne zda- 
jia? a po nalèżytym rozimyśle troiaką tego 
znalazłem przyczynę. _ Jedna przyczyna: nie- 
chcenie y zaniedbanie fłarania fig: o tę wiadą- 
imość, którą koniecznie powinien mieć: czło- 
wiek, chceli Chrześciańfkie prowadzić © życie. 
Kaki: за przyczyna : opufzezenie rachunku ft- 
imniennego przed czynienie! n fpowiedzi. 'Frze- 
cia kprzyczyna: namiętność w człowieku ję: 
nuiąca. Gdy fig tè trzy przyczyny zniydą,. a 

nriey: ijedna: z n do К 
wkradnie ; źle czyniący człowiek: ma fię 2а do- 
brego, a przeci on: zły: multi funt, (fłowa 
fą Bernard da S.) multi funt, qui fcienda nefciumt 
idi defdić. Wielu bardzo 

iechcenia nie wie- 


[е indi їн, at 
ief, którzy z ni edbalfiwa zn 
dzą o fzoich pos vinnosciach,obos vigzkach, prze- 
to czynią to, co im fię nie godzi ; opufzczaią to, 
co czynić powinni; a tek fig obchodząc, przez 
niewiadomość maią fię za dobre у fumnienne. 


Ds уту Баа Kapłan nie maiący 
wiadomości potrzeb теу Чо urzędu fwego,błą: 
dzi mianowicie: w ffuchan 1 fpowiedzi, y ro- 


zumie,. że nie przewinił; Sd dzia nie umieigcy 
prawa niefprawiedliwie ofądzi, у rozumie że 
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fprawiedliwy; lekarź nie znaiący fię na fku- 
tkach niektórych aptekarfkich lekarfi zafako- 
dzi. zdrowiu bliźniego, a. czafem ‚у Życiu, y-ro- 
жите, że wolny ieft od grzechu; kupiec z nie- 
wiadomości w lichwiarfkie wchodzieumowy.; 


wdę:y. niefprawiedliwość; «w. małżeńfławie-za- 
fiaiące-ofoby, a przez niewiadomość ға grani- 
ce pozwolenia: fwego przechodzący, rozumie- 
ią,:że im fię to godzi. Multi funt, gui Гитаа 
nefciunt  fciendi incurió; wielu jeft; którzy przez 
niewiadomość obowiązków fwoich czynią. żle, 
a rozumieją, że-czynią ; dobrze; tacy swlzylcy 
maią. piątno w fumnieniu, -caużeriałam. ћареп- 
tes: confcientiam. 

Równe ieżeli nie-gorfze w fumnieniu ofzu» 
kanie -czyni opufzczenie rachunku famnienne- 
go przed fpowiedzią, który furowie nakazuie 
Concilium Trydentfkie, a Paweł 5. zowie do- 
świadczeniem fwojm ., rozfądzeniem fwoim. 
Wielu: ieh, którzy ledwza kilka fazy a podobno 
ledwo raz w rok fpowiadaią бе, a tym czafesa 
w różne grzechy cięfzkie wpadaią, w rozmai- 
tych a blifkich okazysch grzechu częfło zolla- 
із. Gdy zaś do fpowiedzi idą, ślepo ten wiel- 
ki interes fprawuią; więcey daleka grzechów 
przez 
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przez niedbalftwo zapomną, a niżeli powie- 
dzą. Nawet żalu, do niego йе nie fpofobi- 
wlzy, nie maią prawego, natey tylko prze- 
fisigc odpowiedzi fłowney na pytanie Ka. 
płsńfkie: żałuiefa? załuig. Dopieroż nie ma- 
ją baczenia na fprawy fwoie niby dobre, które 
złym końcem у z infzey pobudki czynili. Z 
tym włzyfikim po fpowiedzi tak źle czynio- 
ney maia бе za fprawiedliswe na podobieńftwo 
owego Faryzeufza , publicznie w Kościele 
przyyyłafzczalącego fobie fprawiedliwość, a 
nie maiącego ufprawiedliwienia. Ci wfzyfcy 
maig w fumnieniu fwoim piątno , canżeriatam 
kabentium cowfcientiam. 

Jefzcze y namiętność panuiąca җе człowie- 


sku częftokroć fumnienie iego ofzukuie. _ Ө 


czym Auguftyn: quodcunque volumus, бои 
efi; quodcunque placet, fanum efi; czego 


paflyami pragniemy to za dobre mamy; a ce 


fię nam podoba nieporządnie, to fię zdaie być 
„cnotą. Так iefł a nie inaczey. Z początku 
grzech mały zdaie йе wielkim, póki райуа ieft 


mála; fkoro zaś namiętność panowanie fwoie 
gozfztrzy, wielkie grzechy zdaią йе małetnis 
dla tego rófpufinie żyiący fam tylko uczynek 
та grzech poczytuią, a wfzylikie inne fprawy 
acz wyrażną fprolność zamykaią w fobie, fą 


м nich bagatelą, frafzką, żartem, niczym. O- 


wizen więcey mówię: iako gdy kto przez 
fzkło czerwone patrzy na białą kartę, karta 
szer- 


. 


KAZANIE 11. төз 
czerwoną mu Пе zdaie; tak ieżeli panuiąca paf- 
{уа iakąkolwiek uwiedzie Йе :przyczyną, tedy 
опа uda iawny grzech za dobrą fprawę. Со 
gorfzego nad cudzołóftwo? а przecię go wielu 
z przyczyny. fżczupłey fortuny broni. Со gor- 
fzego nad zdzierftwo? a przecię wielu go- 
dzi зуп go fądzi z przyczyny godności hono- 
ru, aby fię nie tak według przyzwoitości, iak 
według zbytku żyło. Więcey mówię: paflya 
panuiąca nie tylo grzech udaie za godziwą fpra- 
wę, ale maiąc kolor iakiey przyczyny, udzie ge 
za cnotę, za uczynek pobożny. Wielu іећ po- 
dobnemi do Saula, ktory złe w urząd Kapłań- 
fki wtrącenie:fię nazywał potrzebą konieczną; 
podobneimi do owych, którzy zabóyfiwo у 
prześladowanie nazywali przyfiugą BoGu; po- 
dobnemi do Piotra, który fądził, że fzkodliwe 
y przeciwne całey kategoryi odkupienia ludz- 
kiego mięfzkanie na górze Tabor iet dobre, 
bonum nos hic effe. Jedni okrucieńfiwo na. 
zywaią fprawiedliwością, drudzy fzukanie dłu - 
gie okazyi, do гету, cierpliwością, inni chu- 
ci fprofne maluią miłością bliźniego, inni zby. 
tki hoynością. 

Otoż macie z-trzech miar fałfzyswe fumnie- 
nie: z rniewiadoiności tego, co Пе powinnć 
czynić, czego Йе trzeba wiarować, z nieuwa- 
gi nato, co fig czyniło, eo Пе: opuściło, -y z 
paflyi panuiącey, zakrywaiącey złości iawne; 
guidam cauteriatam habentium confcientiam. Las 


do 
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do ludzi Куча zaślepionych o fóbie opi- 
nią, chcąc im otworzyć oczy, mówi Paweł: 
(1. Сог: 4.v.q.) quid habes, guod non accepi fli? 
...qtid gloriaris, quafi. nòn acceperis? Со mafz, 
czegoś nie wziął? na co fię chlubifz, iakobyś 
nie od Boca nie wziął? Sprawiedliwe to ieft 
Apoflolfkie napomziienie, ieżeli które, tedy to 
mə być w żywey y ufławiczney u ninieyfzych 
ludzi pamięci. Ме albowiem iefi, którzy 
fię z urodzenia, którzy Пе z fortuny, którzy, 
fię z urody, którzy fię z mądrości, którzy fię 
z umieiętności барк, którzy fię z wziętości u 
ludzi wynofzą. A co daleko gorfza ief, wie- 
lu takich, którzy z cnoty, z dzieł (woich, nie 
odnofząc ie do Boca; chwały u świeta fżuka. 
ją, którzy nawet z dobrego fumnienia, u fa. 
mych fiebie chełpią Пе nieiako, zapomniawfzy, 
co mówi Pawel: (1 Cor: 4.0.4.) Ø niwczym 
бе mie cztię, ale mie w tym ieftem ufprowiedli- 
wiony. \ Сі mówię wfzyfcy fałfzerzami {Я w 
zdaniu fwoim, próżność ich zaślepia у 1921, 
dyž to kłamliwie przypifuią y przywłafzczaią 
obie, co nie ich iefi; pożyczaną fuknią 2а 
К ią; quid habes, quod non accepifi? 
fey naymilfi Chrześcianie moi, ci 
wfzyfcy йапа na dolinie Józafatowey, ba inż, 
jakośmy niedzieli przefzłey ułożyli, floią. Ja- 
kie też u nich będą zdania ? iak też oni na do- 
linie Jozafatoszey będą o (obie trzymali? Bę- 
dąż oni mówili: że dobremi fą? że dobre fum- 
nie 
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RAZANIE II. 7966 
nienie maią? o iaka odmiana! Więc Кого im 
йе tylko pokaże iafną prawda, którzy przy дө- 
brym о fobie rozumieniu tak uporczywie oblła- 


wali, ofądzą fię złemi, ofądzą winowaycami, 


tak dalece, że Pan Вос nie tak fwóy wyrok na 
nich uczyni, iak raczey ich wyrok, który w 
fercach fwoich na fiebie uknowali, ogłofi: 
Deus: mifericors ex fe, juflus ех nobis Rowa 
"Pertuliana. Jaśnie obaczą, Że ta wymówka: mie 
wiedzieliśmy, піс nie waży; bo'im odpowie- 
dzą: nie wiedzieliście, boście wiedzieć о.ро- 
winnościach wafzych nie chcieli, boście wies 
dzieć o nich nie fłarali fig, boście od wiadoa 
mości uciekali, nie chcąc bywać na Kazaniach, 
na których moglibyście Пе dowiedzieć; odpę- 
dziliście światło nauki, otoż fami odrzuconemi, 
odpędzonemi od światłości wiekuifłey będzie: 
cie. Nie będą mogli mówić: wfzakeśmy бе 
fpowiadali; bo im pokażą niezmierną mnogość 
grzechów, „już myśli, iuż fów, iuż uczynków, 
iuż włalnych, іці cudzych grzechów, do któ- 
rych oni przyłożyli Пе wzgorfzeniem, namową; 
rofkazem, płacą, pomocą, pobłażaniem, to przod- 
kuiącym, to inne za [оЬа ciągnącym, iakie Йе zo- 
wią: peccata laudata; Pokaże Пе im ciężkość, 
rozmyślność, trwanie, natężenie, liczba, okolij 
czności różniące grzech od grzechu y ociąża: 
iące, czego wfzyfikiego oni dla opufzczenia га- 
chunku fumniennego nie {powiadali fig, za” co 
W. wz nie 


X. Bolfama Pyrzygod: Tem VI. 
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nie mieli żału prawdziwego. Nie będą mogli 
mówić: tak Пе nam zdawało, że to nie grzech; 
bo im odpowiedzą: tak (16 zdawało z namig- 
tności, którey przezzłą (wobodę wafzą wolnych 
ozwoliliście cugli, ona zaś was zaślepiła, Że co 
cięfzkiego lekkim, :co złego dobrym fig. wam 
zdawało. Balka cięzka zdawała Пе wam zdzie- 
blem lekkim, bo іа woda nieprawości, którą 
zalane ferce wafze było, unofiła; lecz gdyście 
ią przyciągnęli do brzegu, poznaliście w ten 
czas, że cię(zkim tramem była. О jaka odmia- 
na zdania ! 

Będąż oni iefzcze tak о fobie rozumieli co 
do innych iakości, tyczących ofób fwoich, iak 
próżnie у .pyfznie przedtym rozumieli ? Ina. 
стеу, inqczey, zaprawdę poznaią, czym byli, 
widząc czym lą. Wielu maiętnych powfłanie 
ubogiemi iako Пе wyżey rzekło -; wielu gor 
dnych u świata powilanie wzgardzonetni, wie- 
lu urodziwych mafzkarami, wielu fwobodnych 
niewolnikami, wielu mądrych -u świata, .głu- 
piemi. Wfzyfiko od nich zniknie, bo wfzyfi. 
ko przeminie; wfzyftko Boc odbierze ага 
бе przy nich nędza; pogarda, hańba, у utra- 
pienić zofłanie. Nawet fprawy, które niby za 
dobre mieli, у zafługami być fądzili, pokażą Пе, 
Że były піс niewarte, że były fkażone nie tylko 
próźnością, ale złością iak ofiary Kaimowe. О 
iaka odmiana dobrego о fobie rozumienia! 

Chrześcianie moi ;-mieycie to w dobryng 
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| baczeniu, aiak Пе macie wiarować falfzu was 


ofznkującego, przefirogę bierźcie; fumnienia 
wafze nie prawidłami fkażonemni, ale prawem 
Bofkim, Kościelnym, obowiązkami fanom wade 
fzym właściwemi miarkuycie; dła czego radzi 
naukę zbawienag przyimuycie, czytaycie, a na 
Kazania ugęfzczaycie; fumnienia wafze pilnie 
roztrząfaycie, mianowicie wy, którzy iefteście 
w okazyach grzechu, a rzadko fię fpowiadacie; 
naymnieyfze ułomności, które zasyiłydzić was 
mogą, powiadaycie, gdyż według Mędrca: 
{ Prov: 18. v.17.) Jufłus ..accufator fui, {рга- 
wiedliwy fam fię ofkarża; namiętności hamuy» 
сіе, у do tego fkutecznych fpofobów używay» 
cie, by na rozumy wafze ślepoty nie wprowa- 
dziły; bądźcie małemi w oczach fwoich, abyś- 
cie byli wielkiemi na dolińie Jozafata w oczach 
całego Świata, Inaczey obaczycie Пе ofzukaw 
nemni, ale iuż nie prędko, ale nie pożytecznie, 
| Zechcecie kupować, ale iuż będzie po larmat- 
ku; fzukać będziecie oleiu, a tym  czafem 
zamkną bramę; у którzyście Пе dali efzukać 
| ашап obłudzie, prawda wieczna wam rze. 
cze: mejcio шол. 


Część Ш. 


j Ako w zdaniach fałfzywych ludzkich wzęlę: 
dem Boca, iako w zdaniach fał(zyszych lus 

| dzkich względem famych fiebie,-tak iefzcze od. 

Ww 2 mia- 


v 
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miana będzie w zdaniach ludzkich tałfzywych 
względem bliżnich, gdy y zdania, które ludzie 
mają o bliżnich fwoich pofpolicie fałfzywe, 
zamienią бе na dolinie Jozafatowey w ialne 
poznanie prawdy tyczącey bliźnich. Izaiafz 
Prorok opifuiąc fąd y dolinę Jozafatową, ca- 
lym narodem ludzkim na dwie części podzie- 
lonym napełnioną, mówi: (Сар: 13.0. 8.) umus- 
quifque ad proximum fuum fłupebit, Ci którzy 
byli bliżniemi fwemi, patrząc na fiebie dziwo- 
wać Пе będą fobie.  ZŁkądże to podziwienie? 
przeto zapewne, że пайарі nagłe, niefpodziane, 
jakiego przedtym nie było, о fobie wzaiem 
rozumienie.  Dziwować йе będą potępieńcy 
na lewey fłronie pofławieni, w ziemię lgnący 
dla cięfzkości ciał, błogofławionym wzgórę 
wyniefionym , na podobieńftwo orłów ku 
Chryftufawi wylatuiącym. W fzakże tak mówi 
o nich fowo w fłowo Mędrżec: (Sap: 5. v.3.) 
Mirabuntur in fubitotione infperatæ falutis, di- 
centes... E? præ anguflia fpiritńs gementes: М 
funt, quos habuimus aliquando in derisã... Моў n-e 
fenfati! vitam illorum eflimabamus infamiam, ..» 
ессе quomodo computati funt €t. Obaczywfzy 
błogofławionych, tak od BoGA uczczonych, nie- 
zimiernie бе zadziwią nigdy nie widzianemu 
a nie fpodziewanemu ich fzczęściu: a to podzi- 
wienie przerazi ich ferce, y tę prawdę z niego 
wyciśnie: my 2 rozumu obrani patrząc na ich 
życie, nazywaliśmy ie głupftwem:. nazywa- 

liśmy 
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liśmy fkromność ich głupfiwem,. profłotę ich 
glupi wem, odludność ich: głupftwem, fzkru- 
pulackie powinności wfzelkiey zachowanie 
głupftwem, umartwienia ciała у dobrowolne 
odeymowanie fobie wfzelkiey wygody głup= 
fiwem ,. zaprzenie ich włafne: у poniżenie fa- 
mych fiebie giupliwem: æfiimabamus infaniam. 
А oto oni madremi byli ,.a oto oni między 
SYROS Bofkich policzonemi fą, a oto oni na- 
{2а mądrość śą WE is ecce inter filios Det 
computati, intes и Sanfios Jors illorum efl- Jaki 
бе na to fłanie zgrżyt, wycie, rozliadanie (егся 
potępieńców „że oni famo: chcąc tak, wielkie- 
go fzczęścia uchybili! 

Dziwować Пе będą znowu Błogofławieni 
potępieńcom, mianowicie tym, którzy fię za 
Świętych udawali w życiu, у u famych pobo- 
żnych ludzi dobre imię у fzacunek mieli; a oto 
ani byli obłudnikami, wybielonemi zewnątrz 
grobami, wewnątrz у w potaiemności wízel- 
kich złości pełnemi; byli Efraimatni pokry wa- 
aeni y taiącemi złości fwoieiak mówi Pro- 

: (Ofeæ 13.0. 12.) colligata efi iniquitas Ё— 
p айй, al feondihum peccatum ejus. Zawiązana 
іей nieprawość Ephraim „ (kryty grzech iego. 
Wyda fig to wizy! ко na dolinie Jozafatowey; 
którzy długo zataioney nieprawości nofili brze- 
mię, w oczach całego świata ią porodzą: do- 
loves pariurientis venient ei (ibid) a Błogofła- 
wieni z podziwieniem у górliwością krzykną: 
Ww3 ve 
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ve vobis hypocrite! biada уат obłudnicy! 
“Мбу Boze! iaki wfłyd, iaka hańba będzie ta- 
kowych ludzi! Dobrze mówi Prorok: (P/al: 
108. v.29.) opertantur ficut diploide confufione 
fua, iak faknia doflatnia zewfząd człowieka o- 
garnywa, tak oni hańbą zewfząd otoczonemi, 
przyobleczonemi бапа fig. Dziwować Пе bę- 
dą, którzy bliżnich fwoich pofądzali; gdy o- 
baczą, że ci, których oni (902111 być шїестуйе- 
mi, Їй сгуйеті; których pyfznemi, їз pokor- 
nemi; których obładnikami, (9 prawdziwemi 
flagami Bofkiemi; których oni potępiali, Їз po- 
liczonemi między wybrane; a Вос te nielpra- 
wiedliwe ich fądy wyda przed całym światem 
ku ich natrząfaniu. 

Toż mówić otych, którzy z lekkomyśl- 
nych przyczyn nie tylko pofądzali, ale potwa» 
rzali bliźnich fwoich, a czafem, z iedyney zło. 
ści bez żadnego fundamentu wkładali na nich 
fzkodliwe fawie ich kłamfłwa. W iakim oni 
podziwieniu fang, w iakim pomięlzariiu, gdy 
BóG całemu świata pokaże niewinność zpo- 
twarzonych gdy zaiadliwość, potwarzaiących 
wylawi? czyliżby nie dolyć było na tey hań- 
bie у firapieńiu, które poniofąż Mówi albo- 
wiem $. Salezy Bifkup: iż to zhańbienie ledwo 
nie bardziey ich zdręczy, iak piekielny ogień. 
Ależ bo prócz tego, o iak firalzliwe będzie 
obrufzenie Swiętych Pańfkich przeciwko nim! 


fiabunt ufi in magna confłentia, айе] 
) Ји > 


m а 
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gui fe angufliaverunt mówi Mędrzec: (Sap: 5» 
о.1.) Stang Swięci Pańfey z wielką fłałością 
domagaiąc (е u Bosa, żeby nad.nieprzyiacioł- 
mi ich fiawy y cnoty nayfurowfzą wykonał 
zemftę,. у zapewne wyfłuchanemi będą. Chrze- 
ścianie moi > naśladuycie pobożności, która tak 
uwielbiona będzie; firzeźcie йе obłudy, która 
tak zhańbiona będzie; nikogo nie рогеріаусіе, 
nikogo nie pofądzaycie, bo бе inaczey па fg- 
dzie ofiatecznym pokaże. Dofyć па tym niech 
będzie. Zofławmy iefzcze wfzyfikich na doli. 
nie Jozafatowey do: obaczenia fłrafznieyfzey 
odmiany; wróćcie бе z BoGrem do domów 
wafzych, a przez ten tydzień częlło бе famych 
fiebie pytaycie: także ia o Bocu, o fobie, о 
bliźnim na dolinie Jozafatowey fądzić będę, iak. 
teraz fądzę? 

Móy Panie Chryfle Jezu! gdy ia ciebie u- 
ważain, ile prawdą wieczną ielleś, ofobliwfza 
boiaźń przeraża ferce moie. Dotychczas mnie= 
małem, że fama dofkonałość fprawiedliwości 
twoiey ieft pobudka у przyczyną Боіа2пі naa 
fzey; ale gdy dzifiay rzecz rozważam, śmiem 
mówić, że пе bardziey lękam prawdy two» 
iey, aniżeli fprawiedliwości twoiey. Wiem 
bowiem, Że cała furowość fprawiedliwości 
twoiey zafadza fię па prawdzie twoiey; Їрга» 
wićgliwość twoia fądzi wedłag prawdy two- 
iey, a prawda twoia fprawiedliwością twoią 
sozporządza, a im furowiey fprawiedliwość 
W w 4: twóo- 
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twoia karze, tym żwawiey prawda ofkarża. 
Dla czego ia móy Panie! nie śmiem profić pra- 
wdy twoiey, ażeby mi darowała te fałlze, 
któremi względem ciebie, względem fiebie; 
względem bliźniego źle fadząc у rozumieiąc 
wykroczyłem ; bo prawda twoia fprawiedli- 
wości twoiey trzyma fironę.  Raczey wołam 
y uciekam fię do miłofierdzia twego, które 
przewyżfza fąd, żebrząc, aby mi darowało wy- 
kroczenia mniemania moiego. Ciebie zaś pra- 
wdo Chryflufowa oto profzę, abyś mnie na 
potym zachowała od ofzukania wfzelkiego, 
abyś obiaśniła ciemności moie, bym w owym 
dniu oflatecznym, gdy Йе ty iawną okażefz, ia 
przekonanymy zhańbionym nie był, Amen. 
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Na Niedzielę 3. Adwentu. 


O odmianie ftrafznych так piekielnych 
w ftrafznieyfze po przybyciu ciał. 


Dirigite uiam,... ficut dixit Ifaias. Joan: 1. 
Ć K Tożby mi to dał, aby głos móy cały 
х) у Kraków , całą Polfkę; wfzyfłkie Chrze- 

` ściańfkie, by у Pogańfkie Królefiwa 
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mógł napełnić! Wołałbym całą ufilnością: na 
dolinę Jozafatową Krakowianie, na dolinę Jo- 
zafatową Polacy, na dolinę Jozafatową угу 
kie narody gromadźcie fię. przybywaycie, fpie- 
fzcie! Widok nowy, widok nayftrafznieylzy, 
widok ofłatni, który Пе bardzo krótkim czafem 
ftanie, dla tego pofpiechu trzeba, tam fig. przed 
oczy wafze fławia, tam was wzywa. Ale że 
to rzecz niepodobna, dcz bym tego fobie życzył, 
was przynaymniey Chrześcianie moi, ktotzy- 
ście mię zwykli fłuchać, na dolinę Jozafatową 
zaprafzam, zawołuię. Albo ieżeli na niey iefie- 
ście przytomnemi przez żywą wiarę (iako 
miemam ) oto was profzę, abyście oczy rozu- 
mu wafzego teraz iak naypilniey na dwie firo- 
ny podzielońych ludzi, na fironę prawą, na 
ftrong lewą, па frone wybranych. na Йгопе 
odrzticonych obracali. Oto, oto iuż dwie-zgo- 
towane drogi, iedna fzczęśliwey , druga nie- 
fzczęśliwey' wieczności; iedna w głąb piekła 
in profundum inferni, druga Xzgórę nieba ir 
excelfum fupra. Łedwo co fałfzywe zdania 
ludzkie zawiieniły fig w iafne pozrianie prawdy, 
јак fig Niedzieli przefzłey pokażało, а każdy 
ofądził według niepóchybney prawdy, iakiey 
ieft drogi godzien ; tuż zafaż ńatychiniaft, 
( wierżcie mi, nie mało Йе lękatń, gdy to mó- 
wię) tuż zaraz natychmiafł fprawiedliszy Sg- 
dzia podzielonych ludzi w zgotfowane drogi 
wyprawia. 
nies 


Błógofławionych w drogę dë 
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nieba wzywa: venite Benedi ‚ pódźcie Ыо- 
gofław'eni; do odrzuconych zagni ewaną twarz 
obróciwłzy, rofkazuie: Difcedite а me тай 
A Че precz, przepadniycie odemnie prze- 
8 Rowa: idźcie procz prze nę- 
ie moiemi ufłafhi wyrzeczone, zdaią.fię 
wam podobno mniey ftrafzliwe, ufła moie te: 
mu, winny ; ale iak będą uhami wfzechino+ 
спеті Jezula Chryfłula wyrzeczone, nic okro» 
рпіеуЃгедо, nic frafzliwizego nad nie być nie 
może. 

Na ten dwoiaki głos Chryflusów: Głos we- 
zwania, głos odrzucenia,. oto: patrzcie, rulzaią 
Пе w drogę wieczności dwie Aron Błogo- 
fławieni gdyby orłowie ku niebu z Суйи» 
fem wzbiiaią. Пе! ғарістиғ „in nubibus.. EF 

fc femper ‘сит Domino erimus, mówi Paweł. 

& Fhef; 4, v.16.) Pod nłężliczóną potępieńców 
zgraią otwiera бе niezinierney fzerokości głę: 
bokości przepaść : dilatavit infernus animam 
fuam ©7 aperuit- os Joum abfque ullo termino, 
mowi Izaiafz (Zii: s. v.14.) a w tę przepaść 
w [zyfcy potępieńcy у z dufzą y z ciałem, z 
wielkim w ołaniem, płaczem, zgrzytaniem, Wy- 
siem, bez żadnego porządku: iedni na głowę, 

rudzy na nogi, inni nabok, iuż ciężarem ciał 
woich, już okrutną fzatana {Ha ztrącani z gó- 
ry y tłoczeni wpadają; inż wpadli wlzyłcy, 


dokąd złym życiem fwx 
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ziemia; iuż, ieżeli w zgorę patrzemy, z osika 
temi zamkoęło fię niebo; iuż 
fzczęśliwa, iuż w niebie зе Ś 
wieczność; inż na ziemi wiec 
ftynia. O widoka ftrafzliwy! widoku na s 

ie ollatni, widoku wiecznie 
ludzi, wiecznie oddzielaiący 
Święci Pańfcy z BecriEm krókiiący ! 
was dziliay; będzieli Bofka wola, potym kil 
Kazań o chwale wafzey w Adwencie uczynię 
Dzifiay Chrześciariie moi fianienry nad otchła- 
nią piekła zamkniętą, w którą wfzyfcy роге: 
pieńcy wpadli; a o czwartey firafzney odznias 
nie, która: za przy byciem zał potępiony ch fro: 
gie piekielne męki zamieni wiro blue: zbawien= 
nie pomówieimy. Że dwóch przyczyń iio- 
tnych piekłu, tę odmianę pokażę; pokażę z przy- 


Boca ludzi. 
nic ia © 


a 


czyńy miey(ca, na którym ieft piekło; z przyczy» 


ieft- w piekle; na czym podział 


ny орта, Кібгу 
Profzę was iuź 


еер mowy zafadzam. 
o pilną uwagę: 

Та przyjściem potępieńców z ciałami fwo- 
jemi do piekła, piekło fłanie fig н» okru» 
tnieyfzym z przyczyny mieyfca fame na 
którym іе położone. Część I. Kazania. 

Za przyiściem potępieńców z i two: 
істі do piekła, piekło flanie бе koda ym, Ox 
krutnieyfzym z przyczyny egnia, który w nim 
iefi; Część П, Kazania. 

Na więkfzą chwałę twoię mówię Jeze 
GChry= 


z cielan 
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Chcyfte, przyczyń fig za mną niepokalana Pan- 
np przedziwna Jezusa Chryflufa Matko, aby 
to Kazanie z pożytki Ad M,D.G. 


27 
Część L 
"Гу fy wła(ności piekła , które Oycowie 
Święci z przyczyny faniego miey(ca, па 
którym położone ieft, Siórąc z Pifrna Świętego 
dowód; onemuż przyczytuią. Pierwfza ztych 
włafność: głębokość przepaścifła;: druga wła- 
fność; ciemności wielkie w przepaścifłym 
lochu:;* trzecia włafność: fzczupłość, ciaftość 


lochu piekielnego względem niezrgierney licz. 
by potępiecśców. Z tych trzech: włalności, 


mówię, za przyiścieny potępieńców z ciałami 
fwoiemi, piekło teraz frogie , zamieni Йе ie- 
fzcze w froźlze, Pewna ich naypierwey ,. iż 
loch piekielny bardzo: ieft głęboko położony, 
dla tego” w obiawieniach: S. Jana idz nazywa 
fip morzem w głębokości lwoiey' nieztnierzo- 
пут, їй? nazywa (16 przepaścią, іш? przepaści- 
Яз (пі: - Oycowie SS. у tłumacze Pifma, 
chcąc głębokość tę wymiarkować, pytaig: gdzie 
ieft piekło położone? у pofpolicieodpowiada- 
iż, że їе pod ziemią, Że teft w maygłębfzey 
Ziemi. Czytać о tym йаоке w fuplemencie 
Teologii Sw: Tomafza. Korneliufz а Lapide 
Oycòw SS. przywodząę zdania, pokazuie, iż 
piekło położone ptzy famym сейген Ak 
na 
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nad którą już głębokośćwiękfza być nie może. 
A ieżeli tak ieft, iakoż-tak ief; toć blifko na 
tyfiąc ośmfet.tmil w ziemi piekło ieft głęboko 
według wymiaru matesniatyczaego „położone. 
O iak głębokim piekło więzieniem! sAle oiakeś 
Boze -wyfoce:fprawiedliwym! Grzefznik ży. 
iąc oddalił йе od ciebie, według owęgo (Luç: 
15. U. 13. |. proj ofeblus efl in regionem louginguam, 
pofzedł w daleką krainę. . Ого? (kezuielz go na 
to mieyfce; które ielt nayodlegleytze od_nie- 
ba. Tyś w pofrzęd ziemi zbawienie. nafze 
działał; grzefznik iż męki twoley na zbawie- 
nie zażyć nie chciał, ówfzem zażył iey na ро- 
tępienie, niechże w pośrzód еа 
pokutuie.  Obrazę Maieftatu twoiego. lekce on 
fobie ważył; ni iechże pozna, iak wielkim grzech 
śmiertelny był ciężarem, który go w tak wiel. 
ką głębokość ‚ох? głęb: kość „piekielną -pocią- 
goal; iniquitates. <- ficut Onus атацше. gravat@ 
funt: (Р/аі: 31-0.5.) Nie powi навба; ші Plu- 
tarchu o więzieniach rozmaitych! firafznie gle- 
bokich y warownych; inilcz o więzieniu Mei- 
faneńfkim, 'Acheńfkim, Rzymfkim;, P 
fkim; nie przeczę, iż firafzne te:były więzie- 
nia, ale względem tych жеде które: fpranzie- 
dliwość, władza, у simieiętność пака, czynić 

zwykła dla winowayców ; wfzakże przerze- 

czone więzienia względem tego, które mą: irość, 
fprawiedliwość, władza y: W fzechmocność Bo- 
fka uczyniła, względem więzienia w wnętrzno- 
ściach 


X 


| 
| 


i 


| 
| 
i 
| 


718 Adwent YIN. 

ściach ziemi położonego, względem więzienia 
naywięklzą głębokość maiącego, a zewfząd 
Ścianatni nieprzebytemi obwa arowanego, zame 
kai gtego, eni iednym nazwać fię nie mogą wig- 
zieniem. Takie takie kac należy tym 
włzyfikim, którzy fzalenie wolnością Synów 
p ofkich pogardzaią. 

Y toć to famo położenie piekła tak głębo. 
kie, a zewlząd wałami ziemnemi nieprzekopa- 
nemi okryte, drugą włalność wnofi wyżey 
pe ишо, Ta wla fnóścią lochu piekielne- 
go (а ciemności wielkie. аа со R 
xvi o piekle Job S. (Cap: 
bro operta mortis caligine, T, үн 
Drarum , ziemia ciemna, okryta mgłą śmierci, 
ziemia ciemności. Ро trzykroć Job S. cie- 
тіпоќсі tu wfpomina, bo w piekle żadnego, 
które iefł w troiakim podziale, nie. będzie 
światła: nie będzie światła chwały, bo od nie. 
go рогеріейсу na wieki odfądzeni; nie będzie 
światła łafki obisśniaiącey, to bowiem świada 
do nawrócenia grzefznika prowadzi, zaś po- 
nieważ w piekle nawrócenia, ufprawiedliwie- 
nia być nie może: иа redemptio, nie ma tg- 
dy w nim mieyfca świańo lalki Ducha prze- 
nayświętlzego. Nie będzie w rel gwia- 

rodzonego flonecznego ; bądź to 

albowiem, że Йойсе fiedm razy iaśnieyfzym 

fię pc jak z iell, po.oczyfzczeniu świa- 

ta, atoli żaden nayımnieyizy promyk do takiey 
przepa. 
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ргтераФсї тезу (гаі, iako йе rzekło, niezmier- 
nemi ścianaini ziemi zakrytey nie przeydzie, 
nie przeniknie. Prawda, będzie w piekle o- 
gień, o którym w drugiey części mowa, ale 
ten ogień ieft tylko palącym, nie iaśnieiącym; 
piecze, pali, lecz nie świeci, nie obiaśnią. 
Wfzakże S. Chryzoflom te ‘оза: Рали wy- 
kładaiąc: пох. Domim intercidentis flammas 
ignis, CPfal 28.:v. 7.) glos Pańfkt -rozmiataig- 
cy płomień орпійу, mówi: wwfzechmocne fto- 
wo Bofkie uczyniło to, że w ogniu piekielnym 
będzie Пе znaydowała fama gorącość pożera- 
jaca, zaś płomień -od 'niego odebrało, ażeby 
żadnego światła w piekle nie było; -infercidetn= 
tis fiammam. 
monie ciemności Egipfkich, na 'karę Faraona 
od Boca przefłanych. 'Praswda, -wielkieste у 
firafzne ciemności były; prawda, że у one ża- 
dnego nie miały światła: ignis nulla vis pote. 
rat illis lumen probere, mec fiderum.. flammez 
illuminare poterant тобет. (Sap: t.v 5.) bo 
ia mówię, źe te Egipfkie ciemności iedynym 
fą cieniem względem ciemności piekielnych. 
W ciemnościach Egipfkich było światło łafki,, 


c 


które zakamiałych famemi ciemnościami ob- 
iaśniło, y do BOGĄ prowadziło; zaś w 
ciemnościach piekielaych żadnego a 7 
go nie będzie światła. Ciemności: Egi- 
pfkie ро ńieiakine czafie w iafność Пе -zamie- 
nily, iak nec przeminęły; a ciemności piekieł. 
ne 


Nie wfpominayże -mi-tu Salo- 


adde= 
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ne na wieki trwać będą, nigdy fię w światło 
nie zamienią, 

e iefzcze loch piekielny prócz głębokości, 
prócz ciemności, które ma w fobie, ieft bardzo 
ciafnym, fzczupłym względem , nieprzejiczo» 
пеу mnogości potępieńców , których w fobie 
wfzyfikich zamknie, у to iefl pewna. Obfzer= 
ność mieyfca piekielnego opifuigc Platellius, 
naznacza pięć mil długości, fzerokości, wylo- 
Косі; іп naznaczaią mniey; ia z S. Grzegorzem 
mówię: definire de kac re non audeo. Wiele 
mil pań piekielnego będzie, ia nie wiem,'to 
wiemy wierzę, że sw piekle będzie wielki сік 
potępieńców: mam albowiem о tym wyra- 
żną naukę z Pifma Bożego. Na iednym miey- 
fcu czytam, iż tak ułożeni w piekle potępieńr 
cy będę, jak wielka liczba owiec w owczarni 
fzczupłey. Na drugim czytam: iż tak z fobą 
potępieńcy w piekle będą, iak. w fnopie zwią- 
zana ота; na innym inieyfcu czytam: iż tak 
będą, iak dewa. w flufie ułożone; па innym 
mieyfcu czytam: iż tak będą, iak ciernie w 
iednym krzaku wzaiem poplątane, poharczo- 
пе, “Na innym mieyfeu czytam: iż leżeć będą 
кегени, iak naprzykład kamień leży, a 
rulzyć fię nie może, a to -nie zkąd.inąd po- 

chodzić będzie, tylko z eiafności niezmierney, 

А gdy iefzcze czytam o niewodzie Ewangeli- 

cznym, y porównaniu ludzi odrzuconych do 

ryb wyrzuconych; mówić mogę: iż tak będą 
ро» 
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potępieńcy «w piekle uładowani, iak naprzykład 
śledzie w beczce. Przyczyna zaś tego od prze- 
ciwnych rzeczy ieft; jako błogofławieńftwo w 
miebie przypadkowe у na tym zależy, ażeby 
Swięci obfiżerność mięfżkania mieli, która ieft 
przyzwoita swolńości Synów Bofkich, przeto 
mówi Chryfłus: /m domo Patris mei manfo- 
mes mulie w domu Оус̧а mego mięfzkania 
«wiele; tak Пап piekielny opłakany na tym:też 
należy, aby «w nim ciafność, ścifk nayniewy= 
godnieyfzy, wiecznym ieńcom у niewolnikom 
własciwy znaydował бе. O piekło! o więzie- 
nie ftrafzne! więzienie naygłębfze! więzienie 
naysiemnieyfze! więzienie nayfzczupleyfze! 7 

Te trzy włafności mieyfca piekielnego у 
teraz, gdy iefzcze nie ma ciał potępionych w 
w piekle, fa bardzo przykrym y prawie пів» 
znośnyim udręczeniem dufzom potępionym, da= 
pieroż, gdy dufze z ciałami fwoiemi powtóre 
nie ziednoczone, ро fądzie olłatecznym wniy- 
‚да do ;tego więzienia, .dopieroż mó wię, piekło 
2 przyczyny tych «włafności nięznośnieyfzyim, 
okrutnieyfzym , niewymównie frożfzym na 
potępieńców Йапіе Пе. "Teraz głębokość pie- 
ikla dufzę potępioną zaprawdę dręczy, сһосіаё 
albowiem fzczóry duch nie wzdryga йе żadney 
głębokości, który morza у cąły akrąg ziemi 
„oraz przeniknąć noże; wfzakże dulza potępia- 
ma mie iakokolwiek до .głębokości piekielney 

Xx przy” 

X. Balfama Przygod: Tom V I. i 
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przychodzi, ale ciężarem .przeładowana w nią 
wpada.  Jeftta uwaga 5: Augufiyna, który 
mówi: guod efi gravitas in corporibus, hoc tri- 
„Рінат fpiritibus; EF guod- levitas im carpo- 
ribus, hoc lëætitia im /piritibus. «Co cięfzkość 
w ciałach, to fmutek. w dufzy; со lekkość «w 
ciałach, to «wefołość sw dufzy.  Cięfzkaść ciała 
to czyni, że ciało na doł dąży, ам zgórę 
wzbić fię nie może; tak fmutek dufzy im ieft 
więkfzy, tym głębiey pogrąża dufzę; ponieważ 
zaś fmutek dulzy potępioney naywiękfzy iefł, 
przeto. od tego zafmacenia, więklzego być nie 
może. Poznaie to, że В 


oca na wieki firaciła, 


26 od końca fwego odpadła, że iuż ga nabyć; 
do niego fię wrócić. nie może. Pragnie go ile 


z-fiebie mieć iako dobro niefkończone;, ale iż 
poznaje, że to pragnienie cale niefkuteczne; 
przeto: razem nienawidzi BOGA, у chce go ile 
z fiebie znieść, zabić iako nieprzyjaciela fwego; 
ale iż znowu poznaie, że ta nienawiść niefku- 
teczna,.przeto naywiękfze zalimucenie ią ораг- 
nywa, y iako naywięklzy ciężar ciągnie ig do 
głębokości piekielney, «a tam ią przywala, przy: 
biia. Jako pociecha błogofiawioney dufzy nie- 
fie ią w zgorę; gdzie iefł Chryfłuś, tak fmutek 
dufzy potępioney „pogrąża ią w piekło, gdzie 
jelt naywiękfza głębokość: quod: eń gravitas 
corporibus, hoc triflitia (piritibus; do póty w 
famey rzeczy, Auguftyn. Mówięrtedy: teraz 
głębokość piekielna dulzę potępioną zaprawdę 
„drę- 
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dręczy, ale dopieroż ta głębokość okrutnieyfzą 
fig flanis, gdy dufza z ciałem do piekła N7pa- 
dać będzie, y załinuceniem, y ciężarem ciała 
( według owego: corpus... aggrawać amimata 
Sap: 9.0. 15.) pogrążona. 

Przypomniycie fobie, co бе na początku rze- 
Мо. Na firafzliwe Jezusa fłowo: diftedite 
idźcie odemnie; rozerwie бе ziemia pod potę: 
pieńcami, otworzy Йе otchłań piekielna, w padać 
w nię będą potępieńcy "daleko żwawfzym pg- 


em, а niżeli z wierzchołku góry rzucony' 
* pada kamień. 


О iak firafzny ten upadek! tym 


ieft (irafznieyfzy, im głębokość więkfza; głę-* 


bokość zaś do piekła niezinierna! Pada kto z 
wyfokiey wieży, pada kto «w okno czyli fzybę 
folna, mówicie: па miazgę (larty będzie! cza- 
mu? bo głębokość wielka. Jakiż dopiero u- 
padek potępieńca z dufzą y z ciałem będzie de 
piekła? Upadek w głębokość niezmierną? upa- 
dek z popędem od czartów zadany, nie zatrzy» 
many? Upadek z naymocniey(zym .uderze- 
niem -wyzaaczaiący:n.odrzucenie wieczne? Po- 
sviaieńby бе potępieniec па miazgę zetrzeć, ale 
przy życiu gorfzym nad wfzyfłkie smierci za- 
chowany będzie; a raz upadłfzy w przepaść, 
w niey wiekować muli. O fłanie nayopłakań. 
fzy potępieńca! Pomyślcie fobie, gdyby które- 
go delikatnego człowieka w głębokiey y wil- 
gotney bardzo na kilka lat zawarto wieży; w 
iakimby on zafmuceniu, płaczy, niezdrowiy 
Хх 2 pro» 
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prowadził dni fwoie? w tymby był fzczęśli- 
wy, iżby nie. mógł dotrwać żywo „do czafu 
wyznaczonego. Cóż fię będzie działo z nie- 
fzczęśliwemi ieńcami na wieczny czas w prze- 
paści piekielney ofadzonemi? Со fię będzie 
działo 2 owemi, którzy mięfzkali na mieyfcach 
zdrowych , czyfłe y wolne powietrze maią- 
ych? którzy widoczne na wizyfikie firony 
pałace, zamki, dworki fławiali. 2 którzy aby 
zdrowie pomnażali, nie przefłaiąc na tym, ku 
zabraniu nowego zdrowfzego powietrza, Wy- 
fazdy czynili? Co бе dziać będzie z temi, gdy 
та grzechy niezgładzone przez pokutę fprawie- 
dliszość Bofka wtrąci ich do tey przepaści, y; 
na wieki zamknie? O więzienie firafzne! te- 
raz Їз zamknięte w piekle dufze, ale tylko ie- 
dnym kluczem, to iet wyrokiem Bofkim; gdy- 
by albowiem wyrok Bofki dufze w piekle nie 
utrzymywał, tedyby “(су Кіе przenikną wizy 
ziemię , z więzienia wyfzły ; ale potym nie 
tylko wyrok Bofki, ale у natura fama zamknie 
je w piekle, ciało bowiem maiące ilkość, ścian 
piekielnych nie będzie mogło z йогу. fwoiey 
przeniknąć, O iaka fprawiedliwość! daie te- 
raz Boc człowiekowi dwa klucze do nieba, ie- 
den klucz odpufzczenie grzechu, drugi klucz 
odpufzczenie kary; gdy on temi kluczami ofila- 
tecznie pogardza, zamknie go w więzieniu pie- 
kielnym, kluczem wyroku, kluczem natury, 
aby z niego nigdy nie wyfzedł. 

Przy» 
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Przyznaię у to, że teraz ciemności piekiel- 
ne fa nie małym udręczeniem dufzy potępio= 
ney; ale daleko więkfzym będą udręczeniem, 
gdy dulza razem z cialem w piekle będzie. 
Ciemności piekielne fą teraz udręczeniem: du- 
fzy, nie przeto: że dufza do widzenia potrze- 
buie światła, oczy bowiem rozumu bez żadne- 
go światła widzieć mogą objeśia fwoie; ale 
przeto: iż. dufza potępiona zofłaiąca · w cie- 
mnościach piekielnych poznaie їе być wygnan= 
Ка odrzuconą od światła chwały. Ае gdy 
wraz z ciałem fwoim w tych ciemnościach 
będzie, oiak te ciemności w okrutnieyfze йө 
zamienią! oczy cielefne aby.co widziały, po- 
(глеба do tego światła; ponieważ zaś po са- 
łą wieczność w piekle żadnego a żadnego nie 
będzie światła, ро całą wieczność oczy роѓех 
pieńców nic a піс nie będą widziały. Taż to 
kara, imóy Boże! tych oczu będzie, Które nie- 
chciały patrzyć w niebo , które zapatrywania 
dobrowolne y fzpetne czyniły, które lifty po- 
gotfzenia у nieporządności pełne czytały, któ- 
re do przeglądania w zwierciedle ku lubieżne- 
mu upodobania pomagały; ta będzie kara, że 
nic po całą wieczność nie będą widziały. 

To ciężfza, że, nie tylko cieinnóści piekiel- 
пе wfzyfikie objela oczom potępionych odey- 
mą, ale też ferce ich niewyrażonemi Йгасһа- 
mi przerażać będą. Co йе bowiem działo w 
ciemnościach Egiptu, to йе bardziey у obficiey 
Xx3 dziać 
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dziać będzie w ciemnościach piekielnych: /0» 
nitus defcendens perturbabat illos, ET perfome 
trifles illis apparentes pavorem illis præflabant. 
„{@$арлту. ®. 4. ) fzum zfłępuiący trwożył ie, у 
ofoby ftrafzliwe ukazuigce бе lękania im do- 
dawały, Czyliż. gdy piekło napełni fig potę- 
pieńcami inż w ciałach Żyljącemi, ze wizech 
firon. piekielnych nie będzie szypadała %wrza- 
wa у hałas? ięczeć, ryczyć, wyć będą; a ten 
fzum w ciemńościach okropny i niezmiernie 
bedzie ufzy raził, y nie widzących, co fię dzie- 
ie, boiaźnią napełni. - Prócz tego czarci ró- 
„żniych. firafzydeł brać na fiebie będą podobień: 
fiwa, y tychże famych firafzydeł żywe -w mó- 
топ potępionego malować obtazy, tak dalece, 
„że Пе potępieńcom zdawać będzie, iż oni na te 
larwy, na lwy, ќусгуйу, na. fmoki miecące fig 
przeciwko fobie oczyma cielefnemi patrzą. 
Мобу Boze! iak natężona tam boiażń, iak udrę- 
czone od-boiaźni ferce potępiońie będzie! Niech 
бе fłanie w nocy niefpodziewany łofkot, у 
boiażliwego człowieka przebudzi > iuż *%łofy 
їп na'głowie wfłaią, on faim truchleie, a cza- 
{еп w chorobe wpada. , Cóż to jeft noc do 
ciemności wiecznych $ Co firach поспу do 
firachów „piekielnych? żerra. . .tenebrdrum, ubi 
s: .Jempitermus horrór. (/fob:to. v. 22.) Ah bia- 
da! wam oczy, któreście na Jezula Chryflufa 
patrzyć niechciały; za światłość ciała iego u- 
wielbionego mieycie ciemności wieczne. Віа» 


da 


KAZANIE TII. 729 
da wam ufzy, któreście niechciały fłuchać pie- 
nia Anielfkiego; Ruchaycież wycia у ryku ро» 
tępionych. Biada wam ferca, Któreście nies 
chciały mieć boiaźni Bożey, niech was pożera 
boiażń rozpaezająca. 

Jefzcze у to ©wyznaię, że ciafność у fzczu. 
płość nnieyfca. piekielnego teraz ieft froga 
względem dufz potępionych, ale oiak. йе w 
frożfzą zamieni za przybyciem ciał роѓеріо- 
nych. Teraz 'dufza potępiona mówiąc w ści. 
ftym Filozoficznym rozunieniu,żadney ciafno- 
ści w piekle nie ma, bo dulza bez ciała zofłaią: 
ca nie ma w fobie ilkości, czyli, iak mówie- 
my po Łacinie: guanfitatem. Million dufz у 
więcey na iednym drobnym punkcie mieyfca, 
na fubtelnym (że tak rzekę) igły końcu mie- 
ścić бе może; wfzakże ciafność piekielna drg- 
czy teraz potępioną dufzę przeto: iż ieft przy- 
czyną iey, aby poznawała, iak obfzerne pałace 
wjfzelkich rofkofzy pełne w niebie flraciła; aby 
poznawała, co ią czeka, gdy йе przyoblecze w 
cłało, a przyobleczona ucifkowi podpadać bę: 
dzie. Ale za przybyciem ciał potępionych do 
piekła, ta ciafność nie tylko зу myśli у poięciu; 
ale fkutkiem famym potępieńców trapić po- 
cznie, 

Kro przerachnie Pogan, którzy przed naro» 
dzeniem Chryfiafowym żyli; a nie znali pra- 
wego Boca ? tych milliony millionów z du 
$zą у z ciałem do piekła wpadną. Kto рггега= 
Хха chuie 
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еһе niewiernych у Pogan, ktòrzy ро naro. 
dzeniu Chryftufowym żyli y żyią? tych mil- 
liony millionów do piekła z dufzą у z ciałem 
wpadną. Kto przerachuie kacerftwa rozmai- 
te, y niezliczońych tych kacer maśladowni: 
ków? tych milliońy do piekła z dalzą y cia- 
łem wpadną. Kto przerachuie Katolików 2 
tych ci iet mało względem Pogań , niewier- 
niych, odfźczepieńców , Schizmatyków; ale © 
iak wielt między niemi złych , bezbożnych; 
którzy: prócz imienia Katolickiego, nic Katolic- 
kiego nie maią ; iak wielu krzywódzicielów» 
eudzołóżników ; у wielofako inaczey nieczy» 
ftych, zawziętych, piianiców, świętokradzców, 
óbmow ców, potwarców, obłudników? €zys 
liż у z tych hidzi milliońy millionów nie wpź. 
dną do piekła? Wfzakże mówi Paweł: (Coś: 
6..9.10:) ni fiiefpraseiedliwi, айі złodżieie; 
ani cudzołożnicy; айй gorubnicy , ańi pfotliwè 
ofiągną Królefiwa Bożego. Wiecie z Ewań: 
gelii, że mało wybranych; toć tylko ci będą v 
niebie, a wfzyfcy; którzy fię nie zńayduią mięs 
dzy temi, co ich mało, będą w piekle. W/fzy» 
{су mówię będą w piekle,. a chociaż :со do 
dufzy nie razem przychodzą do piekła, bo nie 
razem umierają, ale iak na fad Bofki razem 
powfłaną; iak na dolinie Jozafatowey гатепї 
zgromadzeni y oddzieleni będą, tak po wy- 
rzeczonym Chryfłufa wyroku: di/cedite, ta- 
zem wizyfcy w przepaść pickielną wpadhą; а 

a 


|° ściołach bywać nie chciały, 
gtzechach fwoich ; do tey riiefźczęśliwey сіу 
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dla tey mnogości ciał mieyfce piekielne Йапїе 
fię ciafne y fzczupłe. 

Wfzyfćy atoli mufzą fig w nim pomieścić; 
tak ich uciśnie Wfzechinocność Bofka , iak 
drwa w flufie, iak ówce w fzczńpłey owczar- 
ni, їаК ciernie poplątane W iedńym krzaku, iak 

śledzie хӯ beczce, Так ich qiciśnie, że ńie bę: 
dä fię mogli riifzyć, ale iak kamienie leżeć bę- 
dg- w. tym położeniu , јак który: w przepaść 
«padnie, czy na głowę, czy na bók, czy па! 
twarz ;. leżeć Бо bez żadnego wzrufzenia, 
bez odmiańy imieyfca, leżeć na Wieki. Jak 
drzewo upddnie, czy na północ, czy na |poła. 
dnie, tdk leżeć będzie; оча [а Bofkie (Ke- 
chf: n. 6. 3.) a w nich wyrażenie potępionych. 
Co tam poczną niefzczęśliswi delikaci, którym 
ńie wfzelako dobrze pofłańe łóżko bez-fenne 
fprawiało noce, a zdasało Пе być męczarnij ? 
со poczńg Symyślae białogłowy, które w Ko- 
ściele ciżby znieść tie wiogły, przeto: w Kos 
a рон W 


dö tego potępiortych ścifkui dofłaną Пе? co pas 
czńią mężowie у białogłowy „ którzy to Zyda= 
ini бе brzydźą, od zarażonych przyrzutną. ckos 
Tobż unikaiś, 10421 dzikich, przebrzydłych, оъ 
krutriych, iakich ief co niemiara BóGa nie 
ztiaiących., boig Пё; gdy z riiemi, a w tak ści- 
fłym ałożeriiu wiekówać przyidzie?> Ah! аһ! 
Chfześcianie moi! fifafzne ieft piekło, iak teraź 
лей; 
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іей; frogio ieft piekło, iak teraz їе, gdy nie 
ima iefzcze ciał potępionych; ale za przybyciem 
ciał potępionych: zamieni Бе! w firefanicyfze, 
{огох fze, frożfze. Zamieni Бе w ftrafznieyfza 
z.przyczyny głębokości fwoiey, w furowfze 
z przyczyny: ciemności; w {го ге z przyczyny 
fzczupłości у ciafności. Y ta to ieft przyczy- 
na, którą tey piekielney. odmiany dać przedfię- 
wzialem z okoliczności famego mieyfca pie- 


kielnego. 
Część IE. 
sk 


5 

„Кива przyczyna tey odmiany za przyby- 
cierń ciał potępionych frogiega piekła ie- 
fzcze w frożfze, przyczyna daleko mocnieyfza 
у oczywififza od pierwfzey, ieft ogień «w lo- 
chu piekielnym od Wfzechmoeności Bofkiey 
zapalony pierwfzego dnia fiworzenia świata, 2 
wyrokiem nieodmiennym, że miał trwać na 
wieki: difcedite im ignem mtermum. Ten ogień 
ieft zaprawdę okrutną męczarnią dufz potępio: 
nych teraz bez ciał fwoich w piekle zofłaią- 
у Јак on będąc materyalnym ducha fzczć- 
rego palić może? tego wytłumaczenie odfyłam 
da Teologii fzkolney; zaś z Augufiynem mó: 
wię: lz lubo przedziwnym, ale prawdziwym 
fpofobem ogień piekielny dręczy dufze: mirís 
EF veris cruciantur тойт. Mówię: iż ognia 
tego dzielność bardzo wielka, tak dalece, że 8. 
Augultyna zdaniem wfzyltkie męczarnie ziem. 

fkie, 


ӯ 
>» 
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fkie, które tylko wymyślić rozum ludzki mógł 
y może, (а cietiem względem tey męki, któr: 
ogień piekielny zadaie duf(zom;' a tem ор} 
ziemiki ieft mal lowanym wzglę ат tamtego. 
Со. у Chryzofłom:S. w tey rzeczy twierdzi; 
со у 2рггусгупу pokazać йе inoże, dzielne bo- 
wiem Żywioły w: centrum fwoim maig nay- 
żwawfze działanie. Poznać to można trzy 
maijc nad zapaloną świecą rękę, że płomief 1 
do góry бе wzbiiaiąc, ma więkfzą dzielność 
do palenia ,. botem płomień iet w drodze бо 
centrum fwego; dopierożby był dzielny, gdy- 
By w famym cemiřuni Наза. Ponieważ zaś 
ogień piekielny w ziemi, w piekle ma sentrum 
fwoie; tam: tedy mufi być naydzielnieyfzy, nay- 
Żwawfzy. Ponofzą ed niego wielkie teraz mọ- 
ki potępione dufze : ale ah iak бе pomnoży 
męczarnia, jak (їе odmieni firafzliwe narzędzie 
fprawiedli<vości Bofkiey ва furowfze,gdy przy- 
będą de piekła potępieńcy: z 448 razem у Z 
ciałami fwóiemi! "Teraz ogień pali dufze, że 
tak rzekę, fiłą nadprzy rodzoną, ile jef wys 
niefiony od Wfzechimocności Bofkiey do prze- 
dziwnego działania; gd y ciała do piekła przy- 
będą, ogień potępieńców dwoiaką {а palić 
będzie, nadprzyrodzoną fkierowaną do famey 
dufzy, przyrodze ną fkierowaną do ciała, у 
znowit przez ciało dręczącą złączoną z,ciałenmr 
dufzę. 

Ale porzaćmy tę rzecz poniekąd zawiłą, 

га 
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raczey przedfię- weśmy podobieńfiwo', iaśnie 
y firafzliwie rzecz nam pokazuiące, Widzieli- 
ście naymilfr moi, nie wątpię; pięć tyfiącami ce- 
giel napakowany, a mocńo у. długo раіопу; 
aza N nim rozpalone cegły ftie zdaią бе fżcze- 
rym ognieiń? Otoż widzicie, że coś podobne- 
go: po: dniu fądnym będzie w piekle. Piekło 
jeft“ to- piecćim podziemnym, tak go mazywa 
Małachiafz: w rozdziale 4: y Jan W rozdziale 
pierwfzym* obiawienia fwego: Јећ piecem 
rbpalonym przez kilka тубесу lat od- ognia 
nieuflannego , a dzielnością wlzyfikie ognie 
przechodzącego bez żadńego porównania; W 
tym piecu dufześciśley, aniżeli cegły wfwoim fa 
ułożone, Wfzechmocnóść Bofka ułoży potę- 
pieńców (ае; ażeby, iak cegły ogriiem ziem. 
fkim, tak potępieńcy ogniem piekielnym paliły 
fig; tä atoli wielka różność, że cegła nie Żywa, 
ńie czuła, y' до czafu fig tylko pali „ zaś роке. 
pieńcy у żywi,y czuli, y wiecznie palić fię będą. 
Uwaźaycie ќо naymilfi moi у побие fo- 
bie, 12 ciała potępieńców przejęte upałeni i- 
ftńtym ogriiem będą; tak iak cegła w piecu i» 
fiqym їе ogniem. Ogniem potępieńca oczy, 
ogniem ięzyk, ogniem tchńienie, ogniem mózg, 
ogniem ferce, ogniem krew w żyłach; palić 
бе całkowicie potępieriec będzie, ale nie bę: 
dzie mógł zgoreć. Мпобсіе powtóre: że bo» 
Jeść taka w potępieńcach będzie „ iaka być wig- 
Klza według, nafzego mniemania nie może, 
trzyma: 
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trzymając pułgodziny nad zapaloną świecą rę- 
kę ryczeć trzeba od boleści; .cóż ta іей boleść 
względem piekielney:? М поќсіе po trzecie: iż 
| ciała, które nieczyfłości fłużyły, sy tak Бег ро- 
prawy śmierć ie zabiła, ofobliwfzym fpofobem 
palone będą, gdy.rzeczono iefł: ((.1р0с:18.:0.7.) 
im więcey: był sw. rofkofzach,:tym więcey day- 
cie mu męki... A Tertelian mówi: in proprio 
adipe frixæ libidiner ebullient , sw sełafnym ału- 
fzczy -fmażone lubieżne ciało wreć będzie. 

Wnoście.po.czwarte: iż wfzyftkie zmyfły:po- 
tępieńców .niewypowiedzianie dręczone będą: 
oczy dw dym zgryźliwy wyiadać będzie, ufzy 
iuź iboiażnią, iuż 'boleścią wyciśnione -krzyki, 
wycią, гусгепіа rozdzierać będą; mak :niezna- 
śne pragnienie ‚раіс będzie , .o którym dais 
znać ów bogacz profzący o kroplę wody Фа. 
zarza; zmyf dotknienia całkowicie okrążony 
у przejęty -od -ognia będzie; zmyfł:.powonie- 
nia sy ten .оЃоЫіхи (2а będzie miał męczernią; > 
ciała bowiem :potępieńców .zmartwychwfa- 
łych, iako fię-na wyżfzych Kazaniach rzekło, 
będą ftekiem wfzyflkich chorób zarazy, bar- 
dziey śmierdzące, aniżeli trup śmierdzi, jako 
przepowiada lzaiafz: (Сар: 34.w.3.) de calg- 
veribus corum afceudet fætor, -zZ trupów ich 
wynidzie {mròd. +Czyliźby nie .dofyć było na 
udręczenie zmyfłu .powonienia «między millio- 
nami milionami tych żywych trupbw w Йб 
'niezuieray ułożonych. znaydować {е ? „Cóż 
| dopie- 
|. 
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dopiero, gdy Пе te cielfka, chorób, zarazy, ob% 
rzydliwości fetoru pełne „palić, fkwarzyć, та» 
Żyć, swreć w ognin poczną! dopieroż, dopie- 
гойо aftendet fætor fmcód маи będzie. 
A co ten сіе а, ponieważ piekło zewłząd 
zamknięte, zatara EON będzie, ani dym, ani 
fmród z niego nie wynidą, trwać to będzie 
na wieki, a potępieńce dręczyć. 
"e wy na to myślicie fobie delikaci? upa- 
uf lonecznego yi nie możecie, aiak zniee 
? Świeca Ше przygafzo- 
t, iak mówicie, walzą 2а» 
a; Jakże Bam gi ine wytrzymacie? Ani 
min іетаусје Chrześcianie moi, iż іа wtym Ka- 
zaniu albo iakiey imaginacyi uży wam, albo do- 
mniewania ku przefirafzęniu wafzeimu .czynięż 
zaprawdę zaprawdę mieycie, iż com powiedział, 
takie a nie inaczey. "Zaprawdę mieycie, iż com 
ke wiedział, to niniey bez-.porównania ief, ani- 
żeli w piekle jeft у będzie, bo niefzczęśliwości 
A inu piekielnego móy rozum poiąć; dopieroż 
język wymówić nie może. „Srogie iefl piekło, 
za przybyciem ciał potępionych zamieni fię 
śrożlze, z przyczyny mieyfca, na którym ieft, 
„zamieni fie w frożfze z przyczyny ognia, któ- 
ry w piekle їе; tak jef a nie inaczey. 
Moóy Boze! co'za nierozum tych ludzi, któ» 


тту бе fpowiadać niechcą, ażeby -piekła uni- 


knęli! co za nierozum tych, którzy fig (powia» 
daig, у życia nie poprawuią, a przeto do pie- 


kła бе wracaią! со za nierozu! 


fi 
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fię w złości czartom oddaig, aby ich -z рза 
у:2 ciałem wzięli! co za nierozum tych, któe 
rzy za uczynioną krzywdę albo fortunie, albo 
fla wie cudzey, którzy za momentalne .grzecho- 
we upadanie, którzy. za wyrządzoną zemiłę, 
którzy 2а kwartę, za garniec trunku zażytego 


` do piiańfiwa, którzy za opufzczenie Му ©. 


w Niedzielę у Swięto, пае męki przyjść od- 
ważaią fig! mufzą oni albo nie wierzyć, że pie- 
Ко ief, albo nie rózumieig, co ieft piekło, albo 
nie wierzą, iż у za ieden grzech śmiertelny 
trzeba w piekle goreć. Ależ bo iak to niepo- 
chybna,:tak у to pewna; :а mniemam, iż dofta- 
tecznie, ile być mogło, fian opłakany piekła 
рге. Góż «więc za ślepota! 

Już rzecz fkończyłem; prowadź was Chry- 
ftusJezus do domów wafzych. /Przez ten tys 
dzień częfto fobie pytanie Izaiafza Proroka za- 
dawaycie: (Cap: 33.014.) quis poterit habita- 
re...cem ardoribus fempiiernis? A kto z nas 
będzie mógł mięfzkąć z pożarani уол? 
Zadawaycie fobie to pytanie mężowie A 
łogłowy,-amłodzi y fłarzy, zadawzaycie dd, 
у 'dzieci, panowie у fładzy, kupcy у rze ‘miesi. 
nicy, wolni sy niewolńi: guis poterit habitare? 
Kto z nas może zmięfzkać z pożarami wieczńe- 
mi? -A со żywo, ieżeli co pobaczycie w fu- 
mnieniun , bierźcie figę do fpowiedzi, do poku- 

by śmierć nie przyfpiała, a iełzcze dzifiay 
nie rzuciła was na ognie wieczne.. Czyńcie 
to 
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to wiernie,'aż о ofłatniey œdmianie iefzcze 
ftralzlisy(zey , dali Вос, Niedzieli przyłzłey u- 
fłyfzycie. Teraz wychądząc 2 Kościoła, u- 
czyńcie do Jezusa ten Akt: Libera те de 
merte œterna, im die illa tremenda, quando сей 
movendi- funt ЄЎ terra. Profiemy cię JEZU 
przez śmierć у mękę twzoię , „przez rozdarte 
włocznią ferce dla miłości nafzey, zmiłuy бе 
nad nami. ау nam Јаке wczeląey pokuty, 
day przebłaganie zągniewanego „oblicza :twe- 
go, bądź miłościw nam grzefznym w godzi- 
nę śmierci nafżey.; a gdy przyjdzie òw dzień, 
który niebo у ziemię wzrufzy, ząchoway nas 
ód firafzliwego więzieńia piekielnego , «a We- 
zwiy nás. zawybrąnemi twojemi, Amen, 
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«О odmianie стап па wieczność. 


Paratewiam. Duc: 3. 
= 
Є Widzieliśmy .przelzłey Niedzieli dwie droa 
« y (205 7 Ў Ере Ai 
DSA gi, Зейпа w głąb do piekła śv pr оўин- 
A dum infurmi, dtuga do Nieba, du ext El 
ү fura; iedną odrzuconych. od wiekuiflego 
SWiA 
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światła , drugą wybranych do nieufłannego 
fzczęścia. „Oglądaliśmy wniście odrzuconych 
„do piekła przez.ów ftrafzliwy upadek w prze» 
paść, oglądaliśmy weyście wybranych do Nie- 
ba przez owo uwielbione oraz z Chryfłufeim 
Panem «w iafnych obłokach wyniefienie йе w 
200ге. МУ oczach nafzych zamknęła бе prze- 
„paść piekielna z ieńcami fwoiemi , w oczach 
„nafzych zamknęło fig Niebo z dziedzicami fwo- 
йеті. Rozważanie pomnożonego w Niebie 
Szczęścia za przybyciem: ciał Błogofławionych 
па inny czas, będzieli та wola Bofka, odłożyliś- 
sny, a fłanąwfzy siad zawartą piekielna окса. 
nią, mówiliśmy o tey odmianie, która piekło 
drogie, okrutne, za przybyciem ciał potępionych 
szamieniła w (rożfze, Okrutnieyfze.  Jużże fię 
ќо пау Chrześcianie moi fkończyło wfzyft= 
iko? jużże niefzczęśliwi podróżni, di/tedite man 
ledigii odptawili fzoię drogę? Stanęlić, Папе 
Йе zaprawdę swfzy(cy potępieńcy na terminie 
„miey(ca „piekielnego, które тей naygłębfze,gdyż 
przy centrum żiemi pgłożone; które ieft nay- 
ciemnieyfze, gdyż od wfzelkiego światła odłą- 
czone; które ieft bardzo fzczupłe sezględem 
liczby'nędzników, gdyż nayściśleyfzym wino- 
wayców -więzienieim.. Stanęli, (апей wfzyfcy 
potępieńcy na terminie mieyfca, ale żaden z 
nich nie ftanął na granicy czafu. _ Czas albo- 
wiem ten, który tu rozmierzamy, fłanie бе w 
ү у pie- 
X, Baljama Przygod: Tom VI. | 
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piekle niezmierzonym; czas, który tu na godzi. 
пу, dni, tygodnie, miefiące, roki dzielemy, fta- 
nie fig w piekle niepodzielonym, ani połowicy, 
ani żadney części z proporcyą do pałowicy 
lub całkowitości fwoiey nie znaiący; czas, kto- 
ry fię tu kończy, ftal 06 w piekle niefkończo- 
nym; doczefność życia złego potępieńców та- 
mieniła Йе w wieczność пак pieklelnych; dla 
tego acz Папі potępieńcy w piekle na termi- 
nie, na końcu y granicy mieyfca, nie fłanęli 
atoli na terminie, na końcu y granicy czafu, iść 
będą tę drogę po całe wieki, a z niey nigdy nie 
swynidą, bo ta czafu piekielnego droga ieft dro- 
gą wieczności niefzczęśliwey. Ta odmiana cza- 
fu na wieczność iako ieft ofłatnią ze wfzyfikich 
odmian, tak ofłatniego dzifiay о ftrafzliwych 
odmianach Kazania będzie rzeczą.  Pierwfza 
odmiana była świata w pufłynią, druga odimia- 
na umarłych w żywe, trzecia odmiana zdań 
ludzkich fdfzywych w iafne poznanie prawdy, 
czwarta ' odmiana piekła frogiego w frożfze 
23 przybyciem ciał potępionych, a ta {ей pią- 
ta odmiana doczefnego życia potępieńców na 
wieczność męki; iedna z tych odmian drugą 

oprzedziła, iedna do drugiey otworzyła dro- 
фе. a włzylłkie z czefem (woim do wieczności 
dążyły, у niefzczęśliwego człowieka, który Пе 
w nich rozmaicie znaydował, wieczności od- 
dały. Dayže Boze o tey oftatniey odmianie, 
© tey odmianie іші bez odmiany ku zbawien- 

REMU 
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memu pożytkowi dzifiay pomówić.  Profżę 
was naymilfi Chrześćianie moi, daycie mi chę. 
{пе ucho, podział nafłępuiącey czynię rzeczy, 
Mylę fig: miałem mówić, podział nafiępuią- 
сеу czynię mowy. Rzeczimowy іе wieczność, 
a ta fię dzielić nie może. Raczey tedy mówię, 
że nafiępuiącey mowy czynię podział. _. 

W pierwfzey części Kazania pokażę у obia. 
śnię wieczność так piekielnych, do którey ро» 
tępieńcy przychodzą po fkończónych dniach 
życia (wego, a z dufzą y z ciałem póydą ро 
fkończonym czafie calego świata. 

W. drugiey części Kazania przelożę, iż Boa 
wielce przyzwoicie a fprawiedliwie czyni,gdy 
да moment, za czas krótki rofkofzy, z іакіеро» 
kolwiek grzechu śmiertelaego апјапеу, grze» 
fznika na wieczność mąk piekielnych fkazuie, 

W trzeciey części Kazania, która będzie doe 
kończenien mowy, wołać będę; aby Cbrzea 
Ścianie żyiący, wiecznością mąk piekielnych 
przefirafzeni, to krótkie życię fwoie, ieżeli żle 
żyją, odmienili w lepfze; ieżeli dobrze, tedy 
aby fię grzechu śmiertelnego, który momen. 
tem fwoim o wieczność ognifią przyprawuie, 
naypilniey Йггерії, 

Tobie Jezu Chryfłe na więkfzą chwałę, za 
twoim błogofawieńftwem niepokalanie ро» 
częta Panno, przedziwna Boca moiego Mat. 
ko mówić poczynam, 

Część. 
"чу: 
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"ĄRykułem wiary iet Chrześciśnie moi, iż 


po fkończonym świecie у tych czalach, 
które teraz wymierzenia fwoie maig., naftąpi 
«zas wieczny , bez żadnego wymiarkowania,, 
gdyż bez końca, a wiecznie zmartwych -ро- 
«tali tak na chwałę, iako па męki, w:tey wie: 
czności wiekować będą; z wielu albowiem 
mieyfc Pifma Swiętego ta prawda ,pokuzuie 
бе. Mnie famemu na dwunafłu mieyfcach 
pifma о tey rzeczy trafiło {бе czytać , а гаре» 
wne iell ich więcey; włzyfikie przywodzić 
fądzę rzeczą nie potrzebną , dofyć przyswieść 
z бао dawnego teftamentu'te ома: (Ferté: 
12,v. 5..) ibit homo in domum œternitatis fide 
EF cjrcuibunt. ..plangentes. Póydzie człowiek 
do domu wieczności {woiey, a krążyć będą 
płaczący ; pdydzie йо domu wieczności fwo- 
iey, to ielt.do takiey wieczności, iakażema ро» 
winna, dobrali za dobre życie, złali, 2а złe, ʻa 
krążyć będąpłaczący. Те: Йола Qycowie Ła- 
cińfcy wykładaią о potępieńcach , którzy ww 
wieczności fwoiey krążąc iść będą , (о їе iść 
bez końca, gdyż w okrągu końca nie mafz, a 
tak idąc uftawicznie płakać będą, a te Ewan- 
geliczne ufławicznie prawdzić będą Вола: 7ай» 
będzie płacz, gdyż być nigdy nie przefłanie. 
Dofyć iefzcze przywieść z nowego tefłameR- 
tu ffowa Chryflufowe: diftedite in ignem œ- 
fer- 
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termum , idźcie na ogień wieczny: Mówi Pan; 
na ogień, a ten ogień ieft prawdziwy; mówi 
na ogień wieczny, tak y wieczność ognia ma 
być prawdziwa. Ani mówcie: aczby ogień 
był prawdziwie wieczny, atoli w nim ludzie 
nie będą gorzeli wiecznie; bo ten błąd od Ko- 
ścioła potępiony; a wierny wykładacz flowa 
Chryflufowego mówi Paweł: (2. Thef: т.д.) 
Panas dabunt in interitu œternas , ci którzy 
zginą, Wieczne’męki ponofić będą. Кети 
przydaię dwóch Swiętych Teologów zdania ; 
jednego na zachodzie Auguftyna., który Ori- 
genefa błąd potępiaiąc, mówi: nec putes, guod 
verbis finitis бік. æternitas, in verbo, quotuor 
fyllabis exiflit,imw fe fine fine efi. Nikt nie ro- 
zóniy, żeby wieczność, która Йе wyraża krót- 
kiemi flowy, kończyć йе kiedy miała, to flo- 
wo wieczność ma w fobie dwie fyllaby, ale 
rzecz przez to ffowo wiecznoćć wyrażona, nie 
ma w fobie żadnego końca. Drugi na wfcho= 
dzie Teológ Swięty Grzegórz Nazyanzeńfki 
rnówi: æternitas nec tempus, nec pars ulla tem- 
poris efi, wieczność ani fię czafem nazwać їпО= 
Że, który według Filozofii odnofi fię ad men- 
uram do miary, ani ma w fobie części fwo- 
ich, bo któżby iakążkolwiek maiąc wiadomość 
Filozofii, w niefkończonych rzeczach całko- 
witości wyznaczał połowicę 2 Nec tempus, nee 

pars temporis eternitas. 
Pewna rzecz, artykuł wiary iefł, że po fkońe 
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czonych czafach ludzkiego życia у świata, na 
flapi wieczność. у w niebie у w piekle. Ra- 
czey tedy to mi wam do wiadomości podać 
trzeba, co iefł ta wieczność. Ale gdy ie my- 
ślę о tym, fłaię бе podobnym do owego Filo- 
zofa: o którym рде Mowca Rzymfki: zadał 
mu ktoś pytanie, co to ieft Вос; profil o ie- 
den dzień na odpowiedź, ieden minął, profił o 
drugi; drugi minął, profil o trzeci; trzeci mł- 
nal, profil o czwarty; wrefzcie odpowiedział 
pytaiącęmu: im ia dłażey myślę, co to ie Вос; 
tym zdaie mi Йе trudnieyfze to pytanie, a 
wrefzcie do należytego wytłumaczenia niepo- 
dobne. Tegoż ia na fobie doświadczam; im 
bardziey chciałbym wytłumaczyć wieczność, 
tym mniey rozumiem, со to ieft wieczność; im 
bardziey myślę o fowach do wyrażenia, tym 
bardziey uznaię, że wieczność niewyfławiona; 
wieczność albowiem w niebie ieft w famey 
rzeczy wieczrością ilfłotną BOGU, która za 
przodkowaniem wfzechmocności (woiey. da. 
ie błogofławionym wieczne trwanie w rofko- 
fzy; wieczność w piekle ieft w famey rzeczy 
wiecznością ifłotną Bocu, która za pofrzodko- 
waniem wfzechruocności fwoiey daie wie- 
czne trwanie potępiońym w mękach piekiel- 
nych. 

Nie powie:n że wam, co to ieft wieczność? 
powiem, ale mniemaycie, że fowa moie fa па 
podobieńftwo owey fzczupłey karty nazwa- 
ney 
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ney Mappa ; prawdziwie ona calą ziemię y 
wizyltkie iey Króleftwa wyraża, ale obfzerno- 
ści ziemney nie obeymuie; tak majemaycie, że 
Rowa moie prawdę tylko wieczności będą miae 
ły, ale obfzerności у długości iey nigdy nie о» 
garną. Còż tedy iefł wieczność ? О Arytme- 
tyko wfpomagayże mię tu, ieżeli co wfpomoe 
możefz. Powiem: wieczność ieft złożona zty= 
lu millionów lat, ile gwiazd na niebie, nicem 
nie powiedział; powiem: wieczność ieft zło- 
żona z tylu millionów lat, ile iefł naydrobniey= 
fzych kropel w wfzyfikich morzach, чугу 
kich rzekach, w wfzyflikich wodach tak ziee 
mnych iako nad- niebnych, nicem nie powie- 
wiedział ; powiem: wieczność złożona z tylu 
millionów lat; ile liścia kiedy było, ieft y będzie 
na drzewach, w kwiatach, na polach w 2105 
łach wfzyfikich,niceim nie powiedział; powiem: 
wieczność złożona z tylu millionów lat, ile nay= 
drobnieyfzych profzków w ziemi, ile pro- 
fzków fłartey w młynach było, ieft у będzie mą- 
ki, nicem nie powiedział. Poprawię Пе: wic- 
czność złożóna z tyle millionów lat, ile razem 
biorąc iet gwiazd na niebie, kropel w morzu 
y rzekach, ile na drzewach kwiecia, liścia, ziela, 
ile profzków w ziemi, nicem nie powiedział, 
bo tu wfzyfłko przerachować fię może, przy 
naymńiey z Bofkiego obiawienia, zaś liczba w 
wieczności ginie, bo. wieczność żadney pro. 
porcyi mieć nie może do żadney acz naywię» 


Yy4 kizey 
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kfzey liczby; finiti ad infinitum nulla pros 
portio. 

Więc albo infzey reguły arytmefyczney , 

która Пе zowie fubtrakcya, zażyię. Pomyśl- 
cie fobie naymilfi moi: niech będzię góra ріа- 
fczyfła z naydrobnieyfzych різ буе złożona! 
takiey wielkości, iakiey їе obfzerność okrągu: 
nieba, w pośrzód którego zawielzona ziemia „ 
iednym punktem być zdaie fig, a iel tego os 
krągu trzyfła millionów, kilka [е tyfięcy, kila 
ka let, kilka dziefiąt mil włofkich, iak гаса 
Matematycy. Niech ptafzyna со? million mile 
lionów lat przylatuie, a wziąw{zy ieden пау 
drobnieyfzy рїа{еК, przenofi go na drigi świat 
fiszotzony od Boca; otoż przyfzedłby ten стаз 
któregoby ofłatni profzek z tak піегтіегпеу 
góry ptafzyna -przeniofła, a wieczności aczby 
tyle milionów millionów lat przeminęło, nic 
by a nic nie ubyło czafu, bo w fzelka liczba, iaka 
бе rzekło; у liczby imaginacya nie ma żadney 
proporcyi do wieczności, 

Ма coż mam kłaść więcey podobieńfiw, 
które w fkutku nigdy nie będą? wfzakże acz 
tak wymyślone prawdziwą niefkończoność 
wieczności pokazuią. Касгеу pytam: więcże 
potępieńcy przez ten żadną liczbą, żadnym ro- 
zumewm nie ogarniony czas nie wynidą z pie» 
Ма? Nie wynidą; więc.że па zawfze w tym 
naygłębfzym więzieniu zofłaną ? Zofłaną; więc- 
Że nigdy światła tak nadprzyrodzonego, iako 
рг2уго- 
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przyrodzonego fłońca, ktiężyca, nie obaczą? nie 
óbaczą; więc.że iak kto wpadnie, tym położe: 
ńiem w niewoli wiekosóać będzie? Będzie; 
%ięc.że przez wieki wieków niefzcześliwie iça 
ćzeć, gorćć, fmażyć Пе będzie? będzie; więc że 
przez wieki wieków” ani grzefznik do BOGA 
Zału”ąc, ani BóG do grzefzńika lituiąc fię tad nm, 
іе nawrótcą fig kú obit? Nie ńawrócy. Be- 
dzie, będzie wieczność piekielna trwała zawlze, 

4 iako' ńie ntaiąca końca nigdy fięnie wraki 
przez cóżby bowieńy ta firafzlisha wieczność 
uiławac miała? ebru ałbo żeby Вос być prze- 
ftal; albo żeby wyrok iego odmienił fiy, albo 
Żeby dófza riieśmićrtelna zginęła, albo żeby w 
tic obróciło бе ciało, albo żeby zginęło piekło, 
lub w piekle ogień wyga ff? ależ Бо to *wfzyfł- 
ko wiecznie ie ufłanie Вос ięft iftotnie wie- 
czny: Ego fum, qui fum, iako ieff iffotńie m3- 
dry y %fzechimogący ; wyrok Bofki nieod- 
mienny: non mifer ebor in œternum, ñe zmilu- 
ię Пе na wieki; dùfza potgpioña niesmierti Ina, 
ciało potępione nieśtniertelne, ani znifzczyć бе, 
ani Пе od fiebie rozdzielić będą mogły. guæ- 
rent mottem, Є? fugiet ub vit, fztkać będ ią 
ACTA y nië znaydą iey nigdy; piesło nie u- 
fianie mognum chaos firmatum efl; ogień: ni- 
gdy п nie zgaśnie , ignis eorum non ectingoetur ; 
ziemia w wnętrznościach fwoich zamyk iąca pie- 
kło, fłać będzie na wieki, terrd im ternum 
flat. ` Nigdy tedy wieczność niefzczęśiwa w 

piekle 
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piekle ufać nie może, będą milliony, milliony, 
miliony lat ognifłych miiały, iednak nay- 
mnieyfzey przeto odrobiny z wieczności nie 
ubędzie. 

Q wieczności! o niedolo potępieńców! o 
wieczności nie polęta! czyjaż ппаріпасуа mo- 
że wyfławić fobie obraz obłzerności twoiey 2 
Któryż rozum potrafi weyrzeć w niedościgłe 
fkrytości twoie? tyś ieł morzem, w którym 
wlzyfikie domyfły toną; tyś ieft przepaścią, w 
którą patrzyć bez zakrętu głowy nie-można. 
Równaią cię niektórzy do Labiryntu, w któ- 
rym ieft ściefzek tyfiąc do wniścia, a żadney 
nie ma do wyniścia; ale to nie prawdziwy. 
twóyj obraz, bo z Labiryntu któś po nici pa- 
śrzodkuiącey wyfzedł, a z-ciebie nikt powrotu 
nie ma, Rownaią cię drudzy do koła do'o- 
krągu, kióry w fobie ani końca ani początku 
nie ma, ale y to porównanie nie іе. dobre, 
bo koło ma części у połowicę fwoię, 225 w 
tobie nie mafz takowych części; w kole na- 
znaczyć mogę według woli początek у cyrku- 
łu koniec, w tobie naznaczyć nie mogę, bo 
cię przeyrzeć nie mogę. O przedziwna, o піс- 
poięta wieczności! Ale iakeś ty nieogarniona, 
tak y niedola człowieka potępionego niefkoń- 
czona. Ktoż na fercu (woim nie zadrży, gdy 
te dwa fłowa ifłotne! tobie rozważy: zaw/%8 
y nigdy; zawfze być oddalonym od Boga, za- 
wize być w więzieniu, zawlze орпіЙе ponofić 

męki, 
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meki, a nigdy Boca nie widzieć, nigdy wol- 
nosci Synów Bofkich nie mieć, nigdy nie do- 
świadczyć ochłody; заз (те płakać, nigdy nie 
być pociefzonym ; zawfze umierać y nigdy 
nie umrzeć; bo te fame' męki nayniefzczę- 
Яху (ге rodzą życie; pena,- mors, Є? ferva- 
trix, mówi Auguftyn. О życie! o śmierci! 
Żyd: zawfze umieraiące ! śmierci zawlze ży- 
iaca! nie wiem, iekie ci dać nazwifko życiali, 
śmierc:li? życie ma w fobie iakiekolwiek do- 
bro kontentuiące, śmierć ma przynzymniey 
to dobro, że nędzę kończy;ty żadney a żadney 
pociechy nie mafz, żadnego nędzy nie przy- 
nofifz końca, owfzem wfzelki ucifk zamykafz 
w fobie bez końca, bez granicy, inaczey cię te- 
dy nazwać nie mogę, tylko życiem 2 tym przy» 
datkiem: odrzuconych na Wieki, tylko śmiere 
cią z tym przydatkieim: wieczną, 


Св. 


Ме wątpię ia Chrześcianie moi, którzy mnie 

fłuchacie, że z podziwienieuń у boiaźnią 
wyzmaiecie , iż ta wieczność niepoięta a fira- 
fzliwa так ogniftych znayduie йг w piekle; 
gdyby albowiem który nie dowierzał temu, 
tenby wiadomości chciał nabywać przez do- 
świadczenie, sle' biadaby temu, isk mówi Eu- 
febius; væ! quibus prius experienda funt. quam 
credenda. Nie wątpię, nie wątpię, iż dobremi 

Kato- 
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Katolikami: iefleście,.a zatym tę wieczność сах 
{деа szyznaiecie,.y za; artykuł wiary ią macie; 
chwalę walzę wiarę, ale chciałbym, byście mi 
około tey"ńiepochybney prawdy niektóre za- 
dali pytania; nie przetó, byście watpliwości 
ukoili, boich nie macie, ani fig mieć godzi; 
ale przero,. byście prawd wiary, która iefł cies 
mna. w fobie, iak mówi Pawel, daną z przy» 

nych przyczyń odpowiedzi: obiaśni 
nie mieli. Pytacie mię: więc-że ten'czas, któw 
ry przeżyli potępieńcy bez pokufy„zamieni fię 
im w wieczność ognilłą? Odpowiadam: zas 
mieni йе niepochybńie.. Pytacie daley: iakim= 
że fpofobem fa przemiana fianie Hg стаи fKoń- 
czónego w riefkończony ? Odpowiadam г 
dwoieki ieft tego fposób;: z fifony potępieńs 
ca iefl grzech śmiertelńy w Życiu popełniony, 
za który nie pokutował; z flrony BOGA ief 
wyrók fkaztiący go па ogień wieczny za 
grzechy iego. "Tym dwoiakim fpofobem Żye 
cie fkończone potępieńca żamieńia fig Ф nie- 
fzczęśliwą wieczność. Pytaycie daley: ale 
wfzakże grzech śmhiertelńty momentem iednym, 
krótkim bardzo czafem kończy Пе? taż Mmo- 
mentalna fprawa ma орпіЙ na człowieka 
fprowadzić wieczność ? wyrok Pana ВобА 
fkazuiący człowieka za momeńtelną fprawę 
iakiśgożkolwiek śmiertelnego grzechu na wie- 
czność ognifłą „ iak fig pogodzi z fprawiedli- 
wością jy miłofierdziem iego? Тш calec py- 
tania 
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tanią, z tego mi Йе wam koniecznie forawić 
trzeba, co gdy uczynię, y Artykuł «wiary od 
wieczności :będzie mocno obiaśnicny, у wy 
będziecie mieli wielkie ufpofobienie do za- 
„mierzonego pożytku. 

Afiówię tedy (mieycie tu pilne :baczenie ) 
mó wię: nic fprawiedliwizego, nic przyzwoite 
fzego, iak .to, ażeby po Życiu grzechem mier- 
itelnym fkażonym, który nie zgładzony przez 
pokute , .naftępowała niefzczęśliwa wieczność, 
sażeby imoment.grzechu Śmierrelaego przypre- 
«wadził czło wieka'na wieczne kżry. Czyli bo- 
wiem uważamy swolą grzefzmika; czyli iltotę 
«grzechu , czyli rozporządzenie Bofkie , ta pra- 
wda jawnie йе main pokazuie “Wola засів. 
dtego+ vw złości grzefznika przedliewzięciem 
dszolm na „całą wieczność złość (woię -rozfze- 
rzyła, volui(jent impii, fi potui(jent, fine fime vi- 
were, ut pożućfent fine fine peccare. Niezbożni 
iludzie, gdyby mogli ,.chciehby Żyć bez końca, 
aby mogli grzefzyć bez końca; tak tedy roz- 
.przeftrzenione -pragnienie grzechów na całą 
wieczność czyliż nie1na:być wiecznością *kara- 
ne? .Grzefznik zacięty fam :tego chciał, fam 
fobie te obrał , aby- wieczne męki w piekle 
ponofił; «wiedział, że bez pokuty umieraiąc 
w grzechach trzeba iść do piekła, wiedział, że 
w „piekle fpofobu na zgłądzenie grze hu nie 
malz, atoli przy tey „wiadomości pokutować 
niechciał, y па wieki zginął. Któż mu:winien, 

że 
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że nigdy Boga kochać nie będzie, Że nigdy £ 
piekła nie wynidzie? fprawiedliwą ропоћ 
karę, któtey chciał у fzukał, Јако gdy kto fo- 
bie nogę dobrowolnie utnie, kto mu winien, 
że nigdy nie będzie chodził? fam tego chejał, 
fam tegó fzukał, fam fiebie wiecznym ukarał 
Ка!е@ wem. 
Jeżeli idziemy do ifłoty grzechu śmiertel. 
nego, grzech śmiertelny ma w (obie jakąś niee 
fkończoność, to dla tego,iak mówi $, Tomafz, 
iż pogarda Naywyżlzego Maiefłatu, która ieft 
w grzechu, rośnie wedlug wielkości Maiellatu, 
jako pogarda Królowi ziemfkiemu wyrządzo. 
na ieft więk(za od innych wfzyfikich obelg, 
które fig dzieją innym ludziom, bo godność 
Królewika iet więkfza od godności innych lu- 
dzi, Ponieważ zaś godność Bofka iefl niefkoń. 
стопа, у grzech w tey pogardzie Bofkiego Ma. 
ieftarn jelt niefkończony, То dla tego, iż 
grzech Śmiertelny fprzeciwia йе wfzylikim, 
ktore fa niefkończone, nieprzerachowane, do- 
fkonałościom Bofkim, a chceie ile 2 fiebie, iak 
mówi Bernard, znifzczyć, То Фа tego, iż 
grzech śmiertelny nie mógł być inaczey znie- 
fiony, zgładzony, tylko przez niefkończone za. 
fugi, tylko przez krew Chryflufowg ubó- 
fiwioną niefkończonego fzacunku. Czyliż nie 
fufzna, aby moment grzechu śmiertelnego 
maiący w fobie niefkończoną złość pogardy 
Bofkiey, niefkończone przeciwięńliwo wizyft- 
i kim 
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kim dofkonałościom Bofkim, odbierał niefkoń- 
czóną wieczność kar piekielnych? Przydaycie 
у to, że grzech śmiertelny, niezgładzony po. 
kutą w życiu, po śmierci człowieka zawfze 
trwać będziejjak mówi Dawid: ( P/ał: 73.v. 23.) 
fuperbia corum, qui te oderunt, afcendit fem- 
per. Pycha tych, którzy cię nienawidzili, bę- 
dzie zawfze; po śmierci bowiem grzechu 
już zgładzić nie można. Czyliż nie fłuf:na, 
ażeby ten grzech, który trwać będzie całą wie- 
cznością, femper, był karany całą wiecznością ? 

Jeżeli w refzcie idziemy do rozporządze. 
nia Bofkiego, y wyroków iego, wyroki Bo- 
fkie sla tegoby podobńo niebyły fprawiedliwe, 
że Вос za motmentalny grztch taką grzefzni- 
kowi zadawał karę, z któreyby nigdy a nigdy 
nie był uwolniony ngdznik, ale o przyczyna 
nierozumna ! aza fądy ziemflkie publicznych 
rezbdyników , złodziejów , cudzołożników 
nie kąrżą śmiercią, iuż wiefzaniem, iuż ścina- 
niem, od którychto śmierci żaden Пе nigdy 

rzed fądnym dniem do życia nie powróci? 
Toż karanie fądów ziemfkich niejako wie- 
czne będzie niefprawiedliwe ? a ieżeli (pra- 
wiedliwe, za chź ma być wyrok Bofki niefpra- 
wiedliwy, fkazuiący grzefznika na takie kary, 
z których nigdy nie wynidzie? Sądzciefz fami, 
czyliżby ten Król czynił niefprawiedliwie, któ- 
ry fig zamknie w Fortecy zewfząd przepaścia- 
mi głębokiemi ораЃапеу, aźeby temi przepa- 

ściamś 
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ściami idącego za foba oditralzył .gieprzylacie. 
la, albo żeby Slepo zuchwale idącego «w prze- 
paść przekonał y pognębił. Odpow jadacie: 
fprawiedliwie czyni. Tym Kaglem ief BóG 
rzewidziasy(zy on wielką mnogość рг: 
iaciół fwoich grzefzników, па obronę Maiefta- 
tu (wego y honoru zafławił Пе przed niemi 
przepaścią piekielną niezgruntowaną у agnifłą, 
któraby ich od złości odfiraizyła; jeżeli oni zu- 
chwale slepo. w tę przepaść nie zgrunto wang, 
chcąc Królowi fwemu fzkodzić laia 
przy nich fię.zoiłaie nielpraw, ТИРУ, ść, „przy 
Bocu wieczne prawo. 
Ani mówcie; duż Кага. wieczna za grzechy 
momentalne iefl качена. ale czyli ieng 
edzie przyzwai a niłofierdziu Bożemu пів» 
fkończoneniu , nieprzebranemu, у dak mówi 
Dawid. wiecznemu? in æternum mifaritor dih 
ejus, Bo pofluchayċie, iak niegdyś ma: irze 
С hryzofłam na Kazaniu mówił: Pow edzcie 
mi, powiedzcie zgromadzeni mężowie :у «bia. 
łogłowy , ikto „piekło -fłworzył? czy prawie- 
dli wość, czy miłolierdzie? chcecie mego zda- 
nia? ia powiadain: miłofierdzie Bofkie pieklo 
y wiączność mąk fprasviło. (Gdyby albowiem 
tey fłrafzliwzey „nie było wieczności , :tedyby 
sefzyfcy ludzie, ipogarc lzawizy niebem, lecieli 
do piekła, ponieważ teraz, kiedy swieczność 
jeft, kiedy „otych niefkończonych niękach wie- 
dzą, ledwo mie wlzylcy do piekła ciągną, 
bardzo 
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bardzo mało. іеї drogi: zbawienney naślado- 
wników, pauci Їйї. _ Miłofierdzie Bofkie te- 
dy fkoiarzyło wieczność piekielńą; a ieżeli 
miłofierdzie, toć wieczność mak piekielnych 
nie tylko fprawiedliwa, ale wfzelako przyzwoi- 
ta. Sprawiedliwa y przyzwoita momentowi 
grzechu z przyczyny woli ludzkiey, z przy 
czyny ifłoty grzechu, z przyczyny fprawiedli- 
wego у miłofiernego rozporządzenia Bofkiego. 

Те (з przyczyny Oycòw Swiętych, które 
dofyć wam obiaśqiaią Artykuł wiary o wie- 
gzności niefzczęśliwey; wfzakże niechcę, abyś. 
gie dla tego wyznawali ten artykuł, że go do- 
brze Ąuguftyn, Grzegórź, Tomafz, Chryzoftom 
pokazuie; ale dla tego, że wieczna, nieomylna 
prawda mówi, iż iefł w piekle ogień wieczny, 
a w nim będą odrzuceni: di/tedite maledidi in 
ignem cternum, О iak wielki dowód po- 
daie Пе do poznania tey prawdy z kfiąg Au- 
guftyna wyczęrpniony, a u wlzyfikich Afce. 
tów wzięty: momentapeum , quod deleat; 
ternum , дой gruciat; za moment tofkofzy 
wieczność udręczenia! Со бе myśliło w ten 
етаз у w {сп czas, momentem było; co fig mó- 
wilo w ten czas. у wjten czas, momentem 
było; co fię czyniło, czego fię używało w ten 
£zas у w ten czas, momentem było; aza to 
nie będzieli бе pokutowało, będzie więzienie 
wieczne, cieminica wieczna, оріей fwieczny, 
{ wire 
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eternum, quod cruciat. O momencie grzechu! 
nie momencie! iak uważam, ty fam mafz pro- 
porcyą do wieczności; wola zła wieczna, bo 
па wieczność złość fwoią rozciąga; pogarda 
wieczna, bo wiecznym Bogiem gardzi; złość 
wieczna, bo na wieki zgładzona nie będzie; 
cała zgoła iftota grzechu śmiertelnego wieczna 
prócz famego momentu: diólum, faum, con- 
cupitum, @ternum efi; Aowa Auguftyna. 


Część III. 


Onieważ zaś, Chrześcianie moi z wiary 
nieomylnie, у: z przyczyn Oyców $5. iaśnie 
poznawacie, iż złe potępieńców życie zamieni 
бе w wieczność niefzczęśliwą, у że Вос wiel. 
ce fprawiedliwie y przyzwoicie czyni, iż za 
momentalny grzech śmiertelny przez pokutę 
w życiu nie zgładzeny grzefznika na wieczne 
męki fkazuie; pytam teraz: któż tak nie uwa- 
Żny będzie, ażeby zapędu fwego w fzerokiey 
drodze, która prowadzi do wieczności nie- 
fzczęśliwey, nie pohamował, obracaiąc Бе do 
pokuty? Któż tak leniwy będzie, ażeby całą 
ufilnością nie chronił fię grzechu śmiertelnego, 
który fławia na fzerokiey drodze człowieka, a 
przyprowadza do wieczności ognifiey? Chrze- 
ścianie! jeżeli ognifłą wieczność uważamy, iak 
należy,. żadnego mniemam nie będzie, któryby 
nie. pokutował za grzechy, któryby odważał 
4 vewe 
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fię na iakie grzechy. Wiecie dobrze © Da- 
«idzie, że był grzefzaikiem ;: wiecie у о упа 
dobrze, że Dawid pewnego czafu' w gorżkości 
fercą, uczynił rachunek fumnienia, a tak Boca 
przeiednawizy, pofłanowił na potym być do- 
bry. Jakże Пе то ftało? co go do tego pobu- 
dzało? со mu do tego. dzisłanią zbawiennego 
dopomogło? O gdybyście Pfalm 76. przeczytali, 
woetbyście rzeczy całey dofzli! Pewnego czafu 
począł © wieczności niefzczęśiiwęy potępieńców 
myślić: annos miernos in menie habui, dni: wie- 
czne w myśli miałem; cóż za tym poízło? 
bardzo йе przeląkł; tak dalecę, że przez. całą 
noc fpać nie mógł, y przez nie mały czas z ni- 
kun 0 niczym mówić niechciał 2 “enticipavz- 
runt vigilar oculi mei, turbatus fium, 9 non fim 
focutus,. Còż daley pofzło? oto z nikiin ro- 
zinawiać niechegc, pad ten czas rozmawiał z 
famym foba: także to ma być, że maie Вос na 
wieki'zą grzechy moie odrzuca? nunguid йә 
miernum projiciet Deus? Także ma być, że Пе 
nie zmiłuie padeimną po całe wi 
zet, ut cowplacitior fit adhu 
że odetnie odemnie litość fersa fwego, aby:mi 
nie pomagała. więcey, tak jak odcięta 


aut mifericovdiam fuam abfcindet 2 


być, że już o mnie pifklęciu fwoiia zapomni: 


aut obliviftetur mifereri? -a gniew powitanie 
przeciwko miłofierdziu: nut continebit: iw irg 


[ив mifericordias fuas?. Cóż polzło za tą fer» 
Zza | deczną 
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deczną 2 famym fobą rozmową? о iak zbaa 
wienny pożytek ! począł Dawid  roztrząfać 
fumnienie fwoie, а cokolwiek w nim znalazł, 
przez coby podpadał wieczney karze, to 
wfzyftko przez fzczery żal у ofkarżenie fig 
przed Bogiem wymiatał z dufzy (woiey: me- 
ditatus...cum corde meo,...fcopebam fpiritun 
meum. A co naydofkonallzego ielt za tym, u- 
eżynił mocne przedfiewzięcie, dobrze y wier- 
nie Ёпѓепіа Bocu, chowania przykazań iego, 
firzeżenia бе na potym wfzelkiego grzechu: 
Dixi, тит сері, икс mutatio dextera Excelf; 
rzekłem, teraz począłem ci użyć, prawica 
twoia odinieniła mnie. Y żeto nawrócenie 
iego od Boca pochodziło z myślenia о nie- 
fzczęśliwey wieczności, przydał na końcu: fā- 
gitie tua tranfuumt, vox tonitrui tui in rota, 
wizyfikie kary, któremi grzefzniki karzefz, 
ftrafzyły mnie; wfzakże wiedziałem, że te prze- 
miiaią, zaś głos piorunu twoiego w kole ten 
mnie przerażał, ten mnie do ciebie fkutecznie 
obrócił. Jaki to głos piorunu w kole? ma fig 
tu rozumieć ten piorun głofu Bożego, który 
fkaże potępieńców na wieczność ognifłą, ko- 
łem niefkończonym wyznaczoną: di/cedite ma- 
1:110 in ignem ternum. 

Mam ci' czego winfzować Dawidzie Swię- 
ty, żeś z rozmyślania o wieczności piekielney 
tak pożytkował. Ktòżby to dał, aby to Każa- 
mie moie о teyże wieczności w iedney przy. 

вау- 
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naymniey dufzy pożytek podobny uczyniło? 
Mówiłem wprawdzie tak, iak mi dana łafka 
Chryfłufa Pana do obiaśnienia rozumu moie- 
go pozwoliła, ale nie wiem, czyli pod czas Ka- 
zania była ze mną lafka Ducha Przenayświęt= 
fzego do przeniknienia ferc wafzych? niepło- 
dność ta owa Bożego ufły moiemi opowia- 
danego byłaby fprawiedliwą karą grzechów 
moich, aleby oraz była wielką fzkodą y nie- 
befpieczeńfitwem dufz. wafzych; dla czego całą 
ufilnością wołam: ieżeli który iefteś na drodze 
fzerokiey , a ślepym zapędem lecifz na wie- 
czność ognifłą, zaklinam cię na miłość zbawie- 
nia twoiego: zafiłanów niefzczęśliwe kroki; 
zwaź, со to ief, być wiecznie zgubionym; 
тобу urząd każe ci przefirzegać, (бу rozum 
każe ci Пе wracać! Gdybym ia wiedział zape- 
wne, że na tym mieyfcu, na które idziefz, 2а- 
biją cię okrutnie; mówiłbym : nie chodź; a 
gdybyś ty (геї, nie ffuchaiąc mnie, tedybym 
ja mówił: że albo mi nie wierzyfz, albo ie- 
Пеќ z rozumu obrany. · Tak też, gdy ia па 
ciebie wołam: wróć бе, bo ieżeli daley рбу- 
dziefz, tedy w wieczność орпійа wpadniefz; 
gdy tedy mnie nie ufłuchafz, ia mówić będę, 
że nie wierzyfz Pifmu Swiętemu, nie wierzyfz 
Оусот Swiętym, których ia przywiódłem w 
tym Kazaniu; albo ieżeli wierzyfz, a idziefz; 
rozum firaciłeś; bo czyliż rozum, do więzie- 
nia ognifiego za przemiiaiącą, iakążkolwiek ros 
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fkofz 


w:nini śóreć?: 


M tofkoizniku; 

| 102 к w ogień ,.ą jeżeli, гап їїдүїйз© nie 

| \ będziefz mógł kilka minut, pomyśl iobie:isk= 

Ш, Że. nie mam przefłać. cielefnóści, gdy .za mię z 

| | dulza. у z ciałem już nie na kilka -moisnk, „ale 

| prez я! fkończene „miliony lat goreć będę? 

ili, Caloy cze krzysydzicielu y nie ufkromiony łaa 

ii komc a ciał {е 2 tego Kazania do дотад» 

| cilz, atwórż б туште, gdzie melž ż krzywdę 

f | zebrane. pieniądze, у pomyśl fobie: czybym 
I chciał za. to złoto być żywo pieczonym, gd 

by mi powie „no: .ąlbo ie wróć temi czyie 

| 2, albo. pódź па ós w oczach włzuiikiego 

| ludu? :czyliźbym -zaraz nie oddał? mówże, ба 

| ley: wiara mni iekle-na wieki 

| goreć będę w i za krzy» 

(i wdy bliźniemu poczynione, że ten Ogień 


*w.oczach calego 
muż Ше oddaję? cze 
by mnie rzúcono w .przep 
fzniku w złych nałogaci i 
ў działy, і 
| fironie po 
ten ogień, 
| firony połóż to оле Йога 
A tak dawno za ferce trzyina: i 
| tu więcey u fiebi ie waży? iedno z tego diwoy= 
ga koniecznie być mufi: albo wieczne так 
ogniftych ponofzenie, albo potarg 
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ie-umiera, 
2 GLUgICY 


DA $ 
Ktore cię 


obacz, <Q 


KAZANIE IV, “759 
fznych fideł Mow dalej: czyliż będę 2 tozu- 
mu obrany, abym dla ftworzenia tega firacił 
BoGa,/y wiecznie fal fig niefżcz zęśiiwym- dla 
moinentii rofkofzy ? 

Chrześcianinie dobry; który maíz ponętę 
do grzechu iskiego czy płacą czy natnową, czy 
rożbą czy groźbą, tak fobie pofląp dzifia 
wfze;isko niegdy mądry у 5 Pan, K 
„те энкей дайы A Pow Męczennik; gdy ( 
żona włafna nawiedzała xw wiezien: u, B закі 
haige na wfzelki affekt radziła, aby до berbo 
żnych heretyka Króle przy РЕ татуйб%; 
г przepowiada: ас obiecane fzczę | 
od Króla, nietylko dla iego oi 
łey familii; pytał fig iey: dłagoż pia tego 
ścia ty honoru zażywać będę е? powięedź n 
długo w tym fzczęściu w.tych honorach żyć 
będę ? a:gdy mu odpowiedziała: 'móżefz żyć 
lat dwadzieścia, rzekł: cóż to ieft w: gleder 
wieczności -tak fzczęśliwey iek  niefzczęślia 


wey? to dla łat dwadzieścia mam być na wio. 


Ki rędźriy ? {дей una Че Вин mulieribuć. lgs 


? Rów: Swiętego Joba do żony Рг@ә 
czonych. Tak улу móy Chcześcianinie; na 
wfzyfikie” obietnice, ona w fzyfłkie datki, na 
wfzyfikie powodzenia odrywaiące fetce od 
zbawienia. mów: cóż to jet do wieczności? 
tow” tytm го: гуп bónorze lat kilka 

ć będę; a na wieki:będę gorzał w płomie. 
niach? Zgiń wizyfiko,-nie odliępię Loca; fu. 


44 Żyć 
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żyć mu wiernie będę, dixi, nunc cepi. 

O wieczności! wieczności! ia ciebie poiąś 
nie mogę; że ty mnie przyimiefz, wiem zape- 
wne; iaka? nie wiem, fzczęśliwa, czyli niefzczę. 
diwa. Wiem, że mam przykazanie Chtyflufowe 
fpodziewać fię włeczności (zczęśliwey, ale cze- 
muż wfzyfłkich przykazań nie zachowuię, a- 
bym, бе roztropnie fpodziewał? Spodziewam 
lig, a nie czynię tego, до czego cięfzko ielłern 
obowiązany, nie flrzegę (е tego, co mi zba- 
wićńie fkazi; czyliż ta rożtropna nadzieia? Ze 
źle йе fpodziewam wieczności fzczęśliwey, 
przyczyńa iefł, iż (е nie boię wieczności nie- 
izczęśliwey, mówię: w prawdzie, że йе boię, 
«le ta boiażń ie w uściech'nie w fercu. O Bo- 
25! confige timore tuo carnes meas; przeraź 
boiażnią lerce moie, abym we drzeńiu fprawo+ 
wał zbawienie; lękać mi Йе trzeba piekła y о- 
gnia, ale bardziey w piekle y ogniu wieczno- 
ści; lękać mi Пе trzeba wieczttości, ale w o- 
gnilłey wieczności bardziey mi бе trzeba lękać 
więcznego odrzucenia od Boča. O Boze! nie 
odrzucay mię od fiebie, nie odrzucay mię па 
wieki! Profzę cię Oycze Boże przez tę przed- 
wieczność, w któtey rodzifż Syna twego, nie 
odtzticay mię na wieki! Synu Bofki profzę cię 
przez ten czas, którego fig począłeś w żywocie 
Matki twoiey nayświętlzey, nie odrzucay mię 
na wieki! Duchu przenayświętfzy profzę cię 
przez tę miłość, którą fam ielleś, у przez w mi- 

ość 
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łość, z pobudki którey Zbawiciela moiego Je- 
zusa Chryftufa ciało ze krwi Panieńfkiey ulo- 
żyłeś, nie odrzucay mię na wieki, Amen, 
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